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Prosimy wszystkich czytelników o nadsyłanie 

swych uwag, uzupełnień, ewentualnie dodatko­

wych materiałów dotyczących numeru specjalnego. 

Przedmowa 

Podstawowym warunkiem wypełnienia przez emigrację JeJ 
obowiązk6w wobec Polski jest stałe i dokładne obserUłowanie 
przemian, jakie dokonywują się w kraju. 
Służenie interesom Polski na emigracji polega przede wszy­

stkim na w.spółdziałaniu ze światem wolnych narod6w w wal­
ce ze Związkiem Sowieckim i komunizmem. Znajomość postę­
p6w. sowietyzacji w kraju jest nieodzowna z punktu widzenia 
naszego przygotowania do tej walki i powinna stanowić nasz 
wkład do rozpoznania obozu nieprzyjaciela. 

Zadaniem emigracji jest r6wnież obrona przyszłych intere­
s6w Państwa Polskiego, tzn. interes6w. Państwa Polskiego wy­
zwolonego już spod okupacji sowieckiej. Będą one miały swój 
konkretny wyraz, odpowiadający danej chw.ili historycznej. 
Lecz jllŻ dziś są kształtowane codziennym trudem społeczeń­
stwa w kraju, kt6re dąży - mimo tragicznych warunków -
do lltrwalenia swego bytu historycznego. Wsp6łdziałanie z kra­
jem w tych wysiłkach wymaga stałego i dokładnego wnikania 
we wszystkie przejawy życia narodowego w kraju. _ 

Znaczna część emigracji jest przekonana, że wr6ci do nie­
podległego Państwa Polskiego i weźmie żywy udział w pra­
cach nad utrwalaniem jego bytll i jego rozwojem. Naturalną 
konsekwencją tej postawy musi być dążenie do jak najdokład­
niejszego poznania i zrozumienia życia społeczeństwa w kraju. 

Polacy - emigranci, kt6rzy chcą pracować W. przyszłości w 
kraju, mllszą wyraźnie uświadomić sobie, że Polska, jaką za­
staną, będzie się bar:dzo r6żniła od tej Polski, jaką pozostawili, 
opuszczając kraj. Ten okres kilkunastu lub nawet kilku lat 
został wypełniony przemianami, których ślady w życiu naro­
du b ęd ą. głębokie i nieprzemijające. Niezdawanie sobie sprawy 
z tego jest równoznaczne z traktowaniem narodll, jako tworu 
martwego, nie podlegającego ciągłej ewolucji. Brak tej świado­
mości oznacza też przekreślenie z g6ry możności pożytecznego 
udziału w przyszłych pracach w kraju i dla kraju. Punktem 
wyjścia pracy w kraju może być tylko ten stan rzeczy, jaki tam 
zastaniemy. 
Największe znaczenie posiada znajomość rzeczywistości kra­

jowej przez młode pokolenie na emigracji. Możliwości przyszłej 
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pz:acy w kraju należą przede wszystkim, a może nawet wyłącz­
me, .do tego właśnie. pokolenia. Jego przygotowanie do niej 
pow~nno p'0legać na połączeniu znajomości spraw. krajowych 
z wzedzą z doświadczeniem, zdobytym na Zachodzie. 
N~ga.tywny ~tos~nek do wpływów, które dziś oddziaływują 

na zycIe Polskz, me zawsze upoważnia do potępienia przemian 
w ukształtow~iu psychiki narodow.ej oraz życia kulturalnego, 
sp?łeczn~go ~ gosl!0darczego, jakie są i będą rezultatem -
mzędzy mym z - z tych właśnie wpływów. 

Nie I?'wżemy zapomina.ć, ~e ~aród polski stale bierze czyn­
ny udzIał w kształtowanzu zycla swego kraju, bez względu na 
formy i idee, jakie są mu narzucane z zewnątrz. Ten naród 
kt6z:y tysiąc lat temu w bardzo niekorzystnych warunkach geo~ 
polItycznych stworzył państwo i który przez tysiąc lat, nawet 
w okresach klęsk i niewoli, wzbogacał swój odrębny byt kul­
turalny, niezmiennie . oparty na chrześcijańskich zało:'eniach 
m.oralnych, t~n naród również i w dobie sowietyzacji wyciś­
me w.łasne pzętn,.o na ukształtowaniu życia i wyzyska elementy 
na:zuconego dzzś Polsce systemu dla ulepszenia swego bytu 
zbzorowego. . 
Społeczeństwo W. kraju na pewno wypowie się za tym aby 

wfele urządze.ń, narzuconych przez obecny system, usunąć, a 
mektóre z 1!-zch zachować, dostosowując je do naszych po­
trzeb. 

Niewątp'liwie, nie .tylko Polska, ale i pozostałe kraje Europy 
Sr?~koweJ będą ?ązy.ły do tego, aby wyciągnąć jak najbar­
dzzeJ tw.órcze ~moskl nl! przyszłość z doświadczeń obecnego 
okresu. I ?statmch lat kIlkunastu. Będą dążyły do stworzenia 
spraw.le.dllwego ładu sl!0ł~cznego, maksymalnej wolności jed­
nostkI z systemu wydajnej gospodarki oraz do zorganizowania 
ustroju trwałej, bliskiej, wzajemnej współpracy i współpracy 
ze sfederowaną Europą. Wzięcie udziału w tym wysiłkach wy­
';laga. r6wnież głębokiej znajomości procesów, które następu­
Ją dzzś ~ Polsce i w innych krajach za żelazną kurtyną. 
Powyzsz~ moty.wy skłoniły inicjatorów tej zbiorowej pracy 

do zorgan~zowanla badań wszystkich przejawów życia w Pol­
sce. N.a p'~er~szy plan zostało wysunięte zagadnienie analizy 
orf!anz:acJ.z ~ glównych zasad.. reglaII?-entacji poszczególnych 
dzzedzm zycla w Polsce. Wynzkom tej analizy został poświę­
cony ten właśnie tom, który ukazuje się obecnie pl. RAMY 
ŻYCIA W POLSCE". " 

Wydl!je . si~, że w!,sunię~ie na p'ierll!szy plan właśnie tego 
zagadmenza Jest logIczne z usprawzedllwione z punktu widze­
nia metodv badań stosunków. lcrajowych. Trzeba z początku 
poznać strukturę systemu, aby następnie przejść do analizy za­
gadnie1f najbardziej istotnych, a mianowicie do analizy funkcjo­
nowania systemu, treści światopoglądowej i kulturalnej, jaką 
stara się on wypełnić życie narodu, oraz jego celów i osiąg­
nięć społecznych, politycznych i gospodarczych. 

Prace, które zostały opublikowane w tym tomie, nie repre-
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:rentują pełńych wyników analizy, podjętej W. danym etapie. 
Niektóre zagadnienia, nawet bardzo ważne, musiały być chwi­
lowo pominięte. Część prac nie została wydrukowana z powo­
du braku miejsca, ograniczonego możliwościami wydawniczy­
mi. Wydrukowane prace zostały bardzo skrócone, tak aby ca­
łość dopasować do możliwości wydawniczych. 

Za te skróty przepraszamy Autorów i prosimy Czytelników, 
by nie winili .ich za zwężenie charakterystyki i analizy nie­
których problemów lub pominięcie niektórych spraw. 

Podkreślamy, że materiał, na którym opierają się nasze pra­
ce, pochodzi najpóźniej z końca 1951 r. Publikacje krajow.e 
nadchodzą ze znacznym opóźnieniem. Jest to główny powód 
braku bieżącej aktualności wydawanych obecnie prac. 

Autorzy tej zbiorowej pracy zrobili maksymalny wysiłek, aby 
podjęta analiza i charakterystyka były oparte na materiale mo­
żliwie kompletnym. Wysiłek ten nie mógł być jednak uwień­
czoną pełnym pow?dzeniem, bowiem materialy informacyjne, 
publIkowane w kraJU, są coraz uboższe, a napływ wydawnictw 
krajowych jest coraz bardziej utrudniany przez wladze komu­
nistyczne. 

Na zakończenie pragniemy wspomnieć, że autorzy przyjęli 
zasadę naukowej, a więc bezstronnej analizy i charakterysty­
ki. Wychodząc z założenia, że taka metoda najlepiej służy po­
znaniu prawdy, a w konsekwencji i sprawie polskiej. 

• 
Całkowity koszt wydania drukiem pracy zbiorowej poniosła 

Kultura. Był to w naszych warunkach wysiłek ogromny. J ed­
nak nie tylko nie zwróciliśmy się do czytelników naszych z 
apelem o pomoc - choćby w postaci subskrybCji - ale prze­
ciwnie. wszystkim naszym prenumeratorom dostarczamy numer 
ten bezpłatnie. traktując to jako pracę pionierską. 

Z braku jednak dalszych środków materialnych nie mogliś­
my zamieścić referatów z szeregu dziedzin, choć odpowiednie 
prace zostały przygotowane i dostarczone Redakcji. Sa to: 
N owa Konstytucja. Kościoły i Wyznania. Reglamenta~ja i 
Kształtowanie Twórczości Artystycznej, Armia, Partie, Prze­
mysł Państwowy, Handel Państwowy, Prywatny Przemysł. 
Handel i Rzemiosło. 

Prace te chcielibyśmy wydać jako drugi numer specjalny 
«Kultury». Będzie to jednak możliwe do zrealizowania tylko 
w tym wypadku jeśli wszyscy czytelnicy. uznający potrzebę ta­
kiego wydawnictwa. zakupią z góry ten numer, wpłacając do 
końca maja rb. kwotę 800 frs do administracji «Kultury», 
względnie do przedstawicieli równowartość tej sumy (16 sh. 
dla krajów bloku sterlingowego i 5; 2,30 dla USA i Kanady). 

Jeśli tylko połowa naszych prenumeratorów pomoże nam w 
ten sposób koszty 'będą pokryte i numer będzie mógł się ukazać 
w drugiej połowie bieżącego roku. 



Wprowadzenie do analizy 

instytucji politycznych w Polsce 

UWAGI WS~PNE 

Przed przystąpieniem do 'omówienia ustroju politycznego w 
Polsce, należy przede wszystkim wyjaśnić dwie sprawy, jakby 
dwre "questions prealables". Chodzi o sprecyzowanie tematu 
pod względem granic terytorialnych oraz o zajęCie stanowiska 
wobec zagadnienia legalności tego ustroju. 

1) W obliczu prawa, granice Państwa P~lskiego na w~chodzi'd 
pokrywają się z granicami Rzeczypospolitej, ustalonymi w trak­
taci~ ryskim. Faktycznie ogromna połać obszaru Polski, zajęta 
zbrOjnie przez ZSSR we wrześniu 1939 r., znalazła się znowu w 
1944 r. pod okupaCją sowiecką. Na te.j części Polski zaprowa­
dzono sowiecki porządek polityczny. Pozostała część obszaru 
państwowego Polski nie podlega władey terytorialnej ZSSR. 
W niniejszej pracy ograniczymy temat do przedstawienia sto­
sunków ustroj owych na ziemiach polskich, położonych na za­
chód od linii, zajmowanej przez ZWiązek Sowiecki. Aktualny sy­
stem rządów ·w kraju został narzucony narodowi polskiJemu 
przez czynniki zewnętrzne . Gwarantem i stróżem tego systemu 
jest Związe'k Sowiecki. Naród polski nie ma możliwości ujaw­
nienia swej prawdziwej woli. Z tych pOWOdów nie można uznać 
obecnego systemu politycznIego -w Polsce za legalny porządek 
prawny, a tym samym nie można uważać, że instytucje, stwo­
rzone w ramach tego porządku, mają należytą podsta.wę 
prawną· 

2) Przy omawianiu urządzeń politycznych wypada posługi­
wać się słownikiem nazw i terminów, które są w faktycznym 
użyciu w Polsce. Prremawiają za tym WZględy metOdyczne, 
oraz postulat jasności. Czyniąc zadość tym wymaganiom na­
leży pa.miętać, że uży,wanie takiego słownictwa nie oznacza wca­
le uznania go za obowiązujące. 

3) Obecne urządzenia polityczne w Polsce mają charakter 
. prOWizoryczny. Zadaniem Sejmu Ustawodawczego, zwołanego 
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do Warszawy na dzień 4 lutego 1947 r., było uchwalenie kon­
stytucji. 

Na porządku swej pięcioletniej kadencji Sejm uchwalił dwie 
ustawy konstytucyjne, a mianowicie: ustawę z dn. 4 lutego 
1947 r. o wyborze Prezydenta Rzeczypospolitej 1) oraz Ustawę 
Konstytucyjną z dn. 19 lutego 1947 r., o organizacji i zakresie 
działania najwyższych organów Rzeczypospolitej 2). 

Te dwie ustawy konstytucyjne miały regulować sprawy ustro­
JOWle w sposób prowizoryczny do czasu wejścia w życie właści­
wej konstytucji. Sejm Ustawodawczy nie wywiązał s,ię dotych­
cza.s z tego zadania. Poniewail kadencja Sejmu upływa w dn. 
4. II. 1952 r., należy liczyć się z tym, że wkrótce konstytucja 
zostanie uchwalona. Prace przygotowawcze zostały pOdjęte sto­
sunkowo niedawno. 

4) Obie -wspomniane ustawy konstytucyjne nawiązywały do 
Konstytucji z dn. 17 marca 1921 r. Wart.!. Ikażdej z tych 
ustaw, Sejm Ustawodawczy powołał się na podstawowe zało­
żenie KonstytUCji marcowej, jako na prawno-polityczne opar­
cie nowych przepisów ustroj owych. Co więcej, włączono 24 
artykuły Konstytucji marcowej do treści ustawy konstytucyj­
nej z dn. 19. II. 1947 r., jakby dla stwierdzenia ŚCisłego związ­
ku między systemem ustrojowym nowej ustawy konstytucyj­
nej z ustrojem demo-kracji pa,rlamentarnej, uświęconym w 
Konstytucji z 1921 r. 

Urządrenia polityczne, wprowadzone na mocy ustawy kon­
stytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r., uległy rychło istotnym zmia­
nom. Rezultatem tych zmian jest stworzenie podstaw nowego 
ustroju, kt óry w ustawie z dn. 21 lipca 1950 r.a) został okreś­
lony jako " państwo demokracji ludowej, spełniające podsta­
wowe funkcje dyktatury proletariatu". (Rozdział 1, pkt. I pow. 
ustawy>. 

5) Nowy ustrój odrzuca zasady demokracji klasycznej, a w 
pierwszym rzędzie, zasadę podziału władzy na rzecz koncep­
cji Władzy jednolitej, Iktórą wykonują państwowe organy dyk­
tatury według przydzielonych im kompebencji. 

Proces zmian w urządzeniach ustrojowych w kraju odbywał 
się w warunkach kształtowanych przez dyktaturę. Zmiany te 
,były przeprowadzane w miarę krzepnięcia tej dyktatury,­
w myśl wzorów czerpanych ze Związku Sowieckiego w ślad 
za wskazaniami ideologii politycznej , która zwie się szkołą mar­
ksizmu-leninizmu, albo też leninizmu-stalinizmu. 

1) Ustawa Konstytucyjna z dnia 4 lutego 194'7 r. o wyborze Prezy­
denta Rzeczypospolitej. Dz. U. R. P ., Nr 9, 1947, poz. 43. 

2) Ustawa Konstytucyjna z dn. 19 lutego 194'7 r., o organizacji i za­
kresie działania. najwyższych organów Rzeczypospolitej. - Dz. U. R.P., 
Nr 18, 1947 r., poz. 71. 

3) Ustawa z dn. 21 Upca 1950 r. o G-letnim planie rozwoju gospodar­
czego i budowy podstaw socjalizmu na lata 1950 do 1955. - Dz. U . 
R. P., Nr 37, 1950, poz. 344. 
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Początki aktualnych urządzeń politycznych w Polsce sięga­
ją do czasu tworzenia zrębów dyktatury komunistycznej w 
kraju. Urządzenia, ustanowione w tak zwanym okresie Kra­
jowej Rady Narodowej, tj. w czasie od lipca 1944 do lutego 
1947 r., związane są z obecnymi instytucjami j edną i tą samą 
koncepCją polityczną, którą zrealizowano z niezwykłą konsek­
wencją. Znajomość urządzeń ustanowionych w okresie K .R.N. 
przyczynia się do lepszego zrozumienia obecnego ustroju i dla­
tego nie można pominąć ich przy rozważaniu Jego genezy. 

Od lutego 1947 r. instytucje ustrojoW1e miały działać i roz­
wijać się w ramach zakreślonych prrez ustawę konstytucyjną 
z 19. II. 1947 r. W ciągu kilku lat ramy te zostały zniszczone 
na skutek działalności naczelnych organów państwowych, któ­
re na drodze różnych aktów prawodawczych lub faktów stwo­
rzyły podstawy nowego ustroju. Będzie pożyteczne z punktu 
widzenia poznania metod budOWY tego ustroju, dokonanie zwięz­
łego przeglądu formalnych źródeł obecnych urządzeń po­
litycznych. 

I. ZARYS URZl\DZEŃ POLITYCZNYCH 

PRZED ZWOŁANmM SEJMU USTAWODAWCZEGO 

Krajowa Rada Narodowa 

W 1942 r. na terenie okupacji niemieckiej została. reaktywo­
wana partia komunistyczna pod firmą Polskiej Partii Robot­
niczej (PPR). Kiedy losy II-ej Wojny ~wiatowej zaczęły prze­
Chylać się na stronę państw alianckich i zarysowały się moż­
liwości klęski niemieckiej - PPR przystąpiła do prac przygo­
toW'a.wczych, które zmierzały do opanowania władzy przy po­
mocy wojsk sowbeckich. Już w dn. LI. 1944 r. został utworzo­
ny specjalny komitet, który nazwano: Krajową Radą Naro­
dową4). Uchwalony przez niego równocześnie statut K.R.N. 
przypisywał temu komitetowi partyjnemu i pOdległym mu 
(pod nazwą: "Rady Narodowe " ) komitetom terenowym cha­
rakter i kompetencje: l) tymczasowych podziemnych organów 
władzy narodu, działających do czasu wyłonienia właściwych 
organów władzy przez zgromadzenie ustawodawcze w ni€pOd­
ległej Polsce, oraz 2) tymczasowej politycznej reprezen tacji na­
rodu (art. 8, pkt. 2). 

Krajowa Rada Narodowa początkowo nie przejawiała żad­
nej dzialałności. Dopiero, gdy wojska sowieckie znalazły się na 
ziemiach polskich, położonych na wschód od linii Ribbentrop­
Mołotow, partia komunistyczna w Polsce wykorzystała opie­
kuńcze skrzydła czerwonej armii, zamieszanie panujące na te-

4) Protokół pierwszego plenarnego posiedzenia Krajowej Rady . Na­
rodowej. Warszawa, 31.XII.1943-1944 r. Wydawca: Biuro Prezydlalne 

. Krajowej Rady Narodowej. - W tym wydawnictwie mieści się równie:t 
Statut Tymcza.sowy Rad Narodowych. 
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renach przyfrontowych, jak również skrępowanie dotychcza­
sowego aparaJtu państwowego i opinii publiczI1lej :w centralnej 
części Polski, okupowanej jeszcze przez wojska niemieckie, i 
przystąpiłia do zagarnięcia władZY. W dn. 21. VII. 1944 r. ko­
munistyczna Krajowa Rada Narodowa, licząca wówczas około 
20 C2łonków, powołała tzw. Polski Komitet Wyzwoleni'a. Naro­
dowego (PKWN), jako "legalną tymczasową władzę wykonaw­
czą " 5). Siedzibą PKWN był w tym czasie Chełm. Lubelski. 
Jednocześnre z powołaniem PKWN, Krajowa Rada Narodo­

wa przej ęła zwierzchnictwo nad polskimi oddziałami woj sko­
Wymi, utworzonymi na terenie Związku Sowieckiego, i scaliła 
je wraz z własnymi miejscowymi ,grupami partyzanckimi, któ­
re występowały pod firmą Armii Ludowej 6). 

W- dn. 22 lipca PKWN wydał "Manifest do Narodu Polskie­
go" 7), w którym - ze wzajemnością zasługującą na podkreś­
leniJe - proklamował Krajową Radę Narodową, jako ledyne, 
legalne, źródło władzy w Polsce i tymm~asowy pa rlament na­
rodu p olskiego. Dla pOkrycia braków odpowiednich tytułów 
prawnych do występowania w roli organów państwowych, 
oświadczono W' manifeście, że KRN i PKWN działają na pod­
stawie Konstytucji z dn. 17. m. 1921 r ., dodając przy tym nie­
znacznie, że: "podstawowe założenia Konstytucji z dn. 17. III. 
1921 r. obowiązywać będą 'aż do zwołania... Sejmu Ustawo­
da..wczego " . 

Pytanie, co należy rozumieć przez podstawowe założenia Kon­
stytucji marcowej, pozostawiono bez wyraźnej odpowiedzi. 
Istotna treść tego manifestu (przekreślenie senatu, wprowa­
dzenie sprzecznego z Konstytucją systemu rad narodowych, 
jako organów władzy) nie budziła jledn:ak wątpliwości, co do 
intencji autorów manifestu w stosunku do Konstytucji mar­
cowej. 
Opierając się na takiej podstawie, KRN miała występować 

odtąd Jako: "jedyne, legalne ~ródło władzy" 1 "tymczasowy 
parlament n:arodu polskiego". Nie ma powodu rozwodzić się 
nad tym, że KRN nie była i nie mogła być legalnym źródłem 
władzy, ponileważ w czasie wystąpienia KRN na widownię, 
Państwo Polskie nie było pozbawione legalnych władz. Rów­
nież nieuzasadnione było przypisywanie jej charakteru tym­
czasowego parlamentu polskiego. 

W skład KRN weszli początJkowo ludzie wyznaczeni w cza­
sie lmnspiracji przez PPR. Działalność KRN oprerała się na 
wspomnianym już statucie, zadekretowanym przez partię w 
dn. 1. I. 1944 r. Dopiero ustawa KRN z dn. 11 września 1944 r. 

5) Ustawa KRN z dn. 21 lipca 1944 r. o utworzeniu Polskiego Ko­
mitetu WYZWOlenia Narodowego. Dz. U. R. P ., Nr 1, 1944, poz.!. 

6) Ustawa KRN z dn. 21 lipca 1944 r. o przejęciu zwierzchnictwa nad 
Armią Polską w ZSSR l o scaleniu Armii LUdowej i Armii Polskiej 
w ZSSR w jednolite Wojsko Polskie. Dz. U. R. P ., Nr 1, 1944, poz. 2 • 

7) Manifest PKWN do Narodu Polskiego z dnia 22 lipca 1944 r. Za­
łącznik do Dz. U. R. P., Nr 1, 1944 r. 
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o organizacji i zakresie działania Rad Narodowych 8}, ustali­
ła oficjalnie jej strukturę i kompetencje. 

Członkowie KRN nie pochodzili z wyboru. Mandatem ich -by­
ła delJe.gacja przez organizację polityczną, lub społeczną, względ-
nie kooptaCja. KRN składała się bowiem: . 

l} z 23 członków KRN, którzy zostali powołani przez par­
tię przed uchwaleniem ustawy (zob. Rocznik statystycz­
ny, 1947, Warszawa 1948 r., str. 181); 

2) z przedstawicieli delegowanych prZJez organizacje poli­
tyczne, gospodarcze, zawodowe i społeczne (dopuszczone 
do działania); 

3) z przedstamicieli wojewódzkich rad narodowych oraz rad 
narodowych m. Warszawy i m. Łodzi w liczbie po pięć 
członków z każdej rady; 

4) z przedstawiciJeli organizacji polskich zagranicą, o ile 
podporządkowały się KRN; 

5) z osób dokooptowanych przez KRN na wniosek jej prezy­
dium, przy czym liczba członków dokooptowanych nie 
miała przekraczać 1/4 ogólnej liczby członków KRN (art. 
4 ustawy). 

Nie wszystkie stronnictwa i organizacje uzyskały tytuł do 
mianowania delegatów do KRN. Udzi'ał 'VI tworzeniu KRN, po­
dobnie j ak i terenowych rad narodowych, został przyznany 
tylko tym organizaCjom i zrzeszeniom demokratyczno-!Iliepod­
ległościowym : 

"które zgłoszą swą działalność we właściwych organach 
PKWN i stoją na gruncie Obowiązującej ustawy konstytucyj­
nej z dni!lJ 17. III. 1921" (art. 3 ustawy). 

W ten sposób wyłączono od wpływu na skład KRN wszystkie 
organizacje, które stały na gruncie obowiązującej Konstytucji 
1935 r. i uznawały legalny Rząd Polski w Londynie, a w ikon­
sekwencji nie chciały uznać wygasłej Konstytucji marcowej za 
obowiązującą i rejestrować się w PKWN, jako ekspozyturze 
partii komunistycznej. W tym czasie orga.nizacjJe powyższe re­
prezentowały bezsprzecznie olbrzymią większość społeczeństwa 
polskiego. 

Organizacje pOlityczne dopuszczone do udziału w tworzeniu 
KRN mogły wysyłać swoich przedstawicieli do KRN na pod­
stawie porozumienia instancji kierowniczych tych organiza-

8) Ustawa z dn. lI.IX.19M r. o organizacji l zakresie działania Rad 
Narodowych. Dz. U. R. P., Nr 5, 1944, poz. 22. 

W dalszym toku tej pracy ustawa ta będzie nazywana w skróceniu: 
ustawą o radach narodowych lub ustawą z dn. 1l.IX.1944 r. 

Analiza tej ustawy opiera się w zasadzie na tekście jednolitym, ogło­
szonym w Obwieszczeniu Prezydenta Krajowej Rady Narodowej z dn. 
14 stycznia 1946 r. W sprawie ogłoszenia jednolitego tekstu ustawy z 
dnia 11.9.1944 r. o organizacji i zakresie działania rad narodowych, 
Dz. U. R. P., Nr 3, 1946, poz. 26. Tekst ten uwzględnia trzy nowele, 
a mianowicie: ustawę z dn. 31 grudnia 1944 r. Dz. U. R. P., Nr 19, 1944, , 

. poz. 98; ustawę z dn. 6 maja 1945 r. Dz. U. R. P., Nr 17, 1945, poz. 93, 
oraz ustawę z dn. 3 stycznia 1946 r. Dz. U. R. P., Nr 3, 1946, poz. 19. 
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cji. W ten sposób zgoda PPR była warunkiem wyznaczeni'!lJ de­
legatów do KRN przez inne partie. 

Mianowanie delegatów zrzeszeń zawodowych i społecznYCh 
odbywało się pod kontrolą PPR. Przede wszystkim powstanie, 
względnie działanie tych zrzeszeń było zależne od ekspozytur 
PPR w organach państwowych, ponadto zas prawo ustalenia 
liczby przedstawicieli tych zrzesZJeń w KRN prZYSługiwało Pre­
zydium KRN, a więc organowi znajdującemu się całkowicie w 
rękach partii (art. 5, par. 2 ustawy). 
Skład wojewódzkich rad narodowych oraz rad narodowych 

Warszawy i Łodzi był rękojmią, że delegaci wyznaczeni przez 
te rady będą zupełnie oddani partii ' komunistycznej. U~Z!-ał 
reprezentantów organizacji polskich zagranicą był uzalezmo­
ny od podporządkowania. się tych organizacji Krajowej Radzie 
Narodowej. Ten warunek zapewniał Partii również stanowczy 
wpływ na dobór dclegatów wspomnianych organizacji. Powo­
łanie w drodze kooptacji wielkiej liczby członków KRN (1/4 
ogólnego składu KRN) zamykało krąg mianowanych członków 
tej instytucji, której PPR wyzrra.czyła rolę parlamentu. 

Przedstawicielami organizacji do KRN mogły być osoby, 
które: 

"brały lub biorą czynny udział bądź w walce zbrojnej z oku­
pantem, bądź w cywilnej akcji ~amoobrony ~ oporu, włączają,c 
w to akcję propagandową, bądz też w akCJi odbudowy pan­
stwowości polskiej w zakresie politycznym, społlecznym i go­
spodarczym, lub kulturalnym, o ile ukończyły 21 la.t życia n 

(art. 7 par. 1 usta-WY). 
W ten sposób ustawa określała jakie kwalifikacje politycz­

ne powinni mieć delegaci do KRN. Temu określeniu towarzy­
szyło postanowienie: 

"nie mogą być delegatami osoby obciążone zarzutem współ­
działania z okupantem niemieckim W jego walce z narodem 
polSkim, bądź też udziałem w walce bratobÓjczej z nilepodleg­
łościowymi organizacja.mi demokratycznymi" (art. 7., par. 2 
ustawy). 

Przepis ten dający pole do dowolnej interpretacji, pozwa­
lał na niedop~zczenle do KRN osób niepożądanych z punktu 
widzenia komunistycznego przy pomocy prostego zarzutu, gdyż 
ustawa nie wymagała stwierdzenia takiego zarzutu przez or~~­
czenie sądowe. Zasada wyrażona w tym przepisie znalazła poz­
niej wyraz w ordynacji wyborczej do Sejmu Ustawodawczego. 
Miała ona na celu ograniczenie czynnego prawa ;wyborczego 
przeciwnikÓW politycznych partii komunistycznej. . 

Na tym nie kończyły się środki podjęte w celu zape~iema 
doboru delegatów, odpowiednich z punktu widzenia partYJnego. 

KRN przysługiwało prawo zawieszani!lJ swych członków w ich 
praowach względnie wykluczania ich z Rady. Ponadto Prezy­
dium Rady mogło pozbawić dellegata mandatu, jeśli opuścił 
on dwa posied2lenia KRN bez uzasarlnionej przyczyny (art. 18, 
par. 4 i 3 ustawy). W tych wypadkach organizacja delegująca 

I 
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miała prawo wysłać nowego przedstawiciela do KRN. Wreszcie 
na mocy ustawy z dn. 23. VII. 1945 r.9 ) organizacje, zrzesze­
nia i terenowe rady narodowe, któne delegowały swych przed­
stawicieli do KRN, mogły składać Prezydium KRN umotywo­
wane wnioski o odwołanie lub pozbawienie mandatu swoich 
delegatów. Odwołanie, lub pozbawienie mandatu następowa­
ło w drodze uchwały Prezydium KRN, :która podlegała zatwier­
dzeniu KRN. Treść powyższych przepisów o pozbawieniu de­
legatów ich mandatów do KRN była następnie natchnieniem 
dla Sejmu Ustawodia.wczego, gdy pozbawiał on posłów ich man­
datów poselskich w drodze prostych uchwał, nie opartych na 
żadnej podstawie prawnej. 

Liczba członków KRN nie była określona 'W sposób ścisły. 
Skład KRN miał nie przekraczać 444 członków (art. 1, par. 4 
ustawy). Wyjaśnienie tego stanu rzeczy leży w tym, że KRN 
rozpoczęła oficj alną swą działalność na niewie~kim obs~rze 
ziem polskich zajętych w lipcu 1944 r. przez wOJska rosYJskie. 
Powiększanie ~adu KRN szło w miarę cofania się wojsk nie­
mieckich z terytorium polskiego. Ta okoliczność pozwoliła par­
tii komunistyczn.ej. na stopniowe rozszerzanie składu KRN i 
ułatwiała dobór jej członków pod kątem widzenia interesów 
partii. 
Członkowie KRN używali tytułu "poseł do KąN" (art. 10 

ustawy), jakkolwiek pOChodZili z nominacji a nie z wyboru. 
Korzystali oni z przywileju nietykalności poselskiej, określone~ 
go wart. 21 Konstytucji marcowej. Do członków KRN miał tez 
odpowiednie zastosowanie art. 22 Konstytucji marcowej, za­
kazujący przyjmowania od Rządu korzyści materialnych i od­
znaczeń (art. 11 ustawy). Członkowi'e KRN mogli piastować 
równocześnie urzędy państwowe. Ustawa nie zawierała zastrze-
żeń ani ograniczeń pod tym względem. . .. 

W noweli z dn. 3. I. 1946 r. do powołaneJ wyzeJ ustawy o ra­
dach narodowych 10), KRN została nazwana organe~ naro­
du w zakresie ustawodawstwa i kontroli nad działalnoscią Rzą­
du oraaJ w zakresie nadzoru nad radami narodowymi (art. 1, 
pkt. 1 ustawy), ale przysługujące jej kon:petiencje ~chOdzi­
ły poza ramy tego określenia. KompetencJe KRN obeJmowały 
w pierwszym rzędzie ustawodawstwo (art. 26, pkt. 1 ustawy) 
dotyczące również: .,. . 

1) planowania działalności publiczneJ (budzet, plany świad­
czeń w naturze), (art. 26, par. 1, pkt. 2); 

2) uchwalania w drod:re ustawy podstawowych aktów go­
spOdarki, zatwierdzania umów handlowych i ce~ych, 
oraz stalle obciążających państwo pod wZiględem fman­
sowym (art. 26, par. 1, pkt. 6 i 7); 

9) Ustawa z dn. 23.vn.1945 r. o prawie odwoływania posłów do KRN. 
Dz. U. R. P., Nr 30, 1945, poz. 178. d 11 

10) Ustawa z dn. 3 stycznia 1946 r. o zmianie ustawy z n. wrze-
'śnia 1944 r. o organizacji i zakresie działania rad narodowych. Dz. U. 
R. P., Nr 3, 1946, poz. 19. 
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3) uchwalania w drodze ustawy nadzwyczajnych a:któw po­
litycznych, jak wypowiedzenie wojny i zawarcie pOkoju, 
zawarcie przymierza itp. (art. 26, par. 1, pkt. 8). 

4) ustalania stanu liczebnego wojSka i kontyngentu rekruta 
(art. 26, par. 1, pkt. 3), oraz 

5) pr:rekazywania terenowym radom narodowym właściwe­
go zakresu ustawodawczego. 

Ponadto do KRN należało z mocy powołanej ustawy o ra­
dach narodowych (tekst jednolity): 

1) powoływanie i odWOływanie naczelnego dowództwa; 
2) kontrola działalności organów wykonawczych z punktu 

widzenia zgodności z ustawami i uchwalonymi planami 
oraz polityki i celowoścL (art. 26, par. 1, pkt. ~); 

3) władza zwierzchnia i nadzorcza nad wszystklID.i radami 
narodowymi (art. 21, par. 2 i 3, art. 23). 

Wśród powyższych funkcji KRN zwraca szczególną uwagę 
przysługującaJ jej władza zwierzchnia 1 nadzorcza nad wszy­
stkimi raGami narodowymi. Przepisy o radach narodowych, 
jako organach władzy państwowej, będą przedmiotem osob­
nej rozprawy. W tym mi:ejscu należy jednak wspomnieć, że sy­
stem rad narodowych jest podstawą polityczną dyktatury w 
Polsce, tak jak rady delegatów są podstawą polityczną w 
ZSSRll), gdzie cała władza (art. art. 2 i 3 tej Konstytucji) na­
leży do rad delegatów. 

W pierwszym okresie istnienia rad narOdowych w Polsce, 
tj. do wejścia w życie ustawy o terenowych organach jedno­
litej władzy państwowej 12), rady narodowe nie posiadaŁy pełni 
władzy w terenie, gdy,ż obok nich istniała jeszcze osobna legalna 
administracja państwowa i samorządowa, tym niemniej rady na­
rodowe wszystkich stopni Pyły już wtedy skutecznymi organami 
władzy przez wykonywanie kontroli działa.lności organów całej 
administracji pod względem legalności, celowości i zgodności z 
zasadniczą linią działania KRN (art. 28, pkt. 2 ustawy). Ra<iy 
narodowe, złożone z delegatów organizacji kierowanych przez 
PPR i podporządkowane hierarchicznie Krajowej Radzie Na­
rodowej, stanowiły skuteczne narzędzie władzy w ręku KRN, 
względnie w rękach' Prezydium KRN, które w jej imieniu wy­
ktmywało w rzeczywistości nie ograniczone zwierzchnictwo i 
nadzór nad radami narodowymi. 

Kadencja KRN nie była określona. W myśl ustawy o ra­
dach narodowych KRN miała ulec automatycznemu ro~ią~ 
zaniu z chwilą przeprowadzenia wyborów do ciał parlamen­
tarnych (art. 35 ustawy). UstawaJ nie przewidywała innego 
sposobu rozwiązania KRN. 
Zwoływanie sesji KRN należało do Prezydium (art. 18, par. 

2 ustawy). W zasadzie sesję KRN odbywały się raz na kwaJl'-

11) Konstytucja (Ustawa Zasadnicza) Związku Socjalistycznych Re­
publik Rad. Moskwa, 1945 r., art. 2 i 3 tej konstytucji. 

12) Ustawa z do. 20 marca 1950 r. o terenowych organach jednolitej 
władzy państwowej. Dz. U. R. P., Nr 14, 1950, poz. '130. 
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tał (art. 18, par. 1). Każda sesja trwała zaledwie kilka dni. 
Cztery sesje KRN w 1945 r. zajęły łącznie 12 dni. Trzy sesje 
odbyte w 1946 r. dały Krajowej Radzie NaJ.'odowej sposobność 
do obrad przez 9 dni 18). 

W okresie międzY' sesjami, praktycznie więc niemal zawsze, 
wszystkie jej funkcje, z wyjątkiem ustawodawstwa, wykony­
wało Prezydium KRN (art. 26, par. 2 ustawy). W rzeczywi­
stości Prezydium miało również kompetencje i w zakresie 
ustawodawstwa, ponieważ. przysługiwało mu prawo zatwier­
dzania dekretów wydawanych przez PKWN14), a później de.-
kretów Rządu Tymczasowego R.P.l5). . 
ZwyJkła większość głosów - przy obecności przynajmniej 

1/3 liczby członków faktycznie powołanych - była wyma­
gana dla prawomocności uchwał KRN (art. 20). JedyniJe zmia­
na lub UChylenie mocy obowiązującej ustawy Q radach nu'O­
dowych mogły nastąpić w drodze uchwały, powziętej kwalifi­
kowaną większością 2/3 głosów, przy obecności połowy licz­
by członków KRN (art. 32 ustawy). 

O ile chodzi o funkcjonowanie KRN, obowiązywał prnepis, 
że prace jej w zakresie planowania 1 budżetowania powinny 
być zakończone przed dniem 1 kwietniw. O ile KRN nie uchwa­
liła budżetu lub przedłożonych jej planów do tego tlerminu, 
wówczas Prezydent KRN mógł zarządzić ogłoszenie budżetu 1 
planów 'W' brzmieniu, zaprojektowanym przez organy wyko­
nawcze (art. 30, par. 1 i 3 ustawy) . 

~ydium Krajowej Rady N.arodow,ej 

Pierwotnie Prezydium KRN składało się z pięciu osób. W 
maju 1945 r. rozszerzono jego skład w ten sposób, ~e KRN mo­
głw wybrać Prezydium złożone z 5-7 OSÓb16) . W skład Prezy­
dium wchodzili: Przewodniczący K~ dwaj jegO' zastępcy. 
Naczelny Dowódca W.P., oraz członkowie (art. 131, par. 2 usta­
wy). Naczelny Dowódca i członkowi~ zwyczajni, niJe wchOdzą­
cy z urządu do prezydium, nie musieli być członkami KRN. W 
praktyce wybierano do Prezydium tylko c;:złouków KRN. Wszy­
stkich członków Prezydium KRN obowiązywał zakaz zajmo­
wania stanowisk w adm1n1stracji państwowej lub samorządo­
wej (art. 13, par. 3 ustawy o radach narodowych w brzmieniu 
noweli z dn. 6 maja 1945 rJ. Do czasu noweli z dn. 6 maja 
1945 r. niektórzy członkowie rządu byli równocześnie członka­
mi Prezydium KRN. 

13) Rozmaryn. Polskie prawo państwowe, 1951 r., str. 264. 
14) Ustawa KRN z dn. 15 sierpnia 1944 r. o tymczasowym trybie wy­

dawania dekretów z mocą ustawy. Dz. U. R. P ., Nr l , 1944, poz; 3. 
15) Ustawa z dn. 3 stycznia 1945 r. o trybie wydawania dekretow z 

mocą ustawy. Dz. U. R. P., Nr 1, 1945, poz. 1. 
16) Ustawa z dn. 5 maja 1945 r. o częściowej zmianie ustawy z dn. 

11 września 1944 r. o organizacji i zakresie działania rad narodowych. 
Dz. U. R . P ., Nr 17, 1945, poz. 93. 
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Kadlencj a członków Prezydium KRN nie była oznaczona. Z 
charakteru Prezydium, jako organu KRN, wynikało, że KRN 
mogła zmienić jej skład przez odwołanie mandatów jego człon­
ków i powołanie Prezydium 'W' nowym składzie. W praktyce 
KRN nie ko·rzystała z tego uprawnienia. 

W myśl ustawy z dn. 11 września 1944 r., w brzmieniu nada­
nym przez nowelę z dn. 31 grudnia 1944 r.l7) do zakresu działa­
nia Prezydium należy wykonywanie w okresach pomiędzy po­
siedzeniami KRN wszystkich jej uprawnień, z wyjątkiem usta­
wodawstwa (art. 26, par. 2 ustawy) . Ograniczenia te nie miały 
znaczenia praktycznego, gdyż sesjle. KRN były rzadkie i tr:-va­
ły niezwykle krótko, zaś w zakresie ustawodawczym PrezydIUm 
korzystało z prawa zatwierdzania dekretów z mocą ustawy, 
wydawanych początkowo przez PKWN, I?óźniej, p~z~z Rząd 
Tymczasowy R.P. Do Prezydium KRN nalezało. rov:mez prawo 
zwoływania sesji KRN, co pozwalało mu wywlerac wpływ na 
tok prac tego ciała. Do tych szerokich uprawnień, jakie przy­
sługiwały Prezydium KRN z tytułu zastępowania KRN w j>ej 
kompetencjach, należy dodać szereg funkCji, które Pr~ydium 
wykonywało we własnym zakresie działania, przekazanym mu 
bezpośrednio przez różne ustawy i dekrety. Do tych funkcji 
zaliczają się: 

1) decydujący wpływ na powoływanie członków KRN i po­
zbawianie ich mandatu; 

2) decyzje w sprawie wniosków o odwoływanie członków KRN 
na podstaWie ustawy z dn. 25 lipc'!lJ 1945 r. 

3) powoływanie i odwoływanie sędziów, pierwsrego proku­
ratora, prokuratorów Najwyższego Trybunału Narcdowego, 
mianowanie i odwoływanie ławników tego Trybunału w 
myśl dekretu z dn. 21 stycznia 1946 r.lS) ; 

4) kompetencj1e Najwyższej Izby Kontroli (art. 16, par. 1 usta­
wy o radach narodowych; 

5) mianowanie i odwoływanie członkó:w i przeWOdniczącego 
Komisji Specjalnej dla walki z nadużyciami i szkod­
~1ictwem gospodarczym, oraz ustalenie jej wewnętrznej 
organizacji i trybu postępowania na podstawie dekretu 
z dn. 16 listopada 1945 r.llJ) 

17) Ustawa z dn. 31 grudnia 1944 r. o zmianie ustawy z dn. 11 wrze­
śnia 1944 r. o organizacji i zakresie działania Rad Narodowych. Dz. U. 
R. P., Nr 19, 1944, poz. 97. 

18) Dekret z dn. 22 stycznia 1946 r. o Najwyższym Trybunale Naro­
dowym. Dz. U.- R. P., Nr 5, 1946, poz. 45. Tekst jednolity ogłoszony 
Obwieszczeniem Ministra Sprawiedliwości z dn. 21 października 1945 r. 
w sprawie ogłoszenia jednolitego tekstu dekretu z dn. 22 stycznia 1946 
r. o Najwyższym Trybunale Narodowym. Dz. U. R. P., Nr 59, 1946, 
poz. 327. 

19) Dekret z dn. 16 listopada 1945 r., o utworzeniu i zakresie działa­
nia Komisji Specjalnej do walki z nadużyciami i szkodnictwem gospo­
darczym. Dz. U. R. P., Nr 53, 1945, poz. 302 - zmieniony; Dekretem 
z dnia 14 maja 1946 r. o zmianie dekretu z dn. 16 listopada 1945 r. o 
utworzeniu i zakresie działania Komisji Specjalnej do walki z naduży­
ciami i szkodnictwem gospodarczym. Dz. U. R . P., Nr 26, 1946, poz. 149. 
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6) nadawanie stopni generalskich w wojsku na zasadzie 
wspomnianej wyżej ustawy z dnia 21 lipca 1944 r. o przy'­
jęciu zwierzchnictwa nad armią polską w ZSSR i scale­
niu armii ludowej i armii polskiej w jednolite Wojsko 
Polskie; 

7) nadawanie orderów, odznaczeń i medali w myśl dekretu 
PKWN z dn. 22 grudnia 1944 r. i 23 grudnia 1944 r.20); 

8) zarządzenie wyborów do Sejmu UstaWOdawczego, miano­
wanie Gen. Komisarza Ludowego i jego zastępcy, powo­
ływanie 6 członków i 6 zastępców, członków Państwowej 
Komisji Wyborczej, oraz załatwiani'e odwołań od decyzji 
tej Komisji w sprawach pozbaWiania (na podstaWie usta­
wy z dn. 22 września 1946 r.) biernego prawa wYbol'Czego 
osób, stojących pod zarzutem, że w czasie okupacji, zaj­
mując kierownicze stanowiska w !kraju lub na emigracji, 
przeciwdziałały walce zbrojnej z Okupantem 21); 

9) dopuszczanie stronnictw do działalności politycznej (funk­
cje Prezydium KRN w tym kierunku nie miały żadnej 
podstawy ustawowej; Prezydium KRN działało tu - jak 
to się mówi w publicystyce krajowej - w drodze prakty­
ki 22). 

Biorąc pod uwagę wszysl1kie powyższe kompetencje Prezy­
dium KRN, można przyjąć, że w rękach Prezydium KRN sku­
piała się rzeczywiście pełnia władzy. Uprawnienia, przyznane 
Prezydentowi KRN, nie mogą podważyć takiej oceny stanowi­
ska Prezydium KRN w systemie ówczesnych urządzeń poli­
tycznych, gdyż Prezydent KRN był członkiem Prezydium i wy­
konywał swoje funkcje w ścisłym porozumieniU z tym ko­
legium. 

Pre~dent K.11ajowej Bady Narod~wej 

Zagadnienie, 'kto ma pełnić funkqję głowy państwa w no­
wym układzie stosunków politycznych, zostało rozstrzygnięte 
w ustawie z dn. 11 września 1944 r. o kompetencji Przewodni-
czącego KRN 28) . . ' 

Przedtem funkcje te wykonywało PrezydIUm KRN. Powołu­
jąc się na Konstytucję marcową, postanowiono w tej ustawie, 
że urząd. Prezydenta RP. został opróżniony. W ślad za tym 
dowolnym twi'erdzeniem, ustawa przelała na Przewodniczącego 
KRN wszystkie uprawnienia Sejmu, a z nimi i urząd zastępcy 

20) Dekret PKWN z do. 22 grudnia 1944 11'. o orderach, odznacze­
niach oraz medalach. Dz. U. R P., Nr 17, 1944, poz. 91. 

Dekret PKWN z dn. 23 grudnia 1944 r. o trybie nadawania orderów, 
odznaczeń wojskowych oraz medali. Dz. U. R. P., Nr 17, 1944, poz .. 92. 

21) Ustawa z dn. 22 września 1946 r. Ordynacja wyborcza. do SeJmu 
Ustawodawczego. Dz. U. R. P., Nr 48, 1946, poz. 274. 

22) Grzybowski. Ustrój Polski Współczesnej, str. 26 1 nast. 
·23) Ustawa z dn. 11 września 1944 r. o kompetencji Przewodniczą­

czego Krajowej Rady Narodowej. Dz. U. R. P., Nr 5, 1944, poz. 23. 
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Prezydenta RP. Autorzy tej ustawy nie myśleli jednak o wy­
konywaniu Konstytucji marcowej, której przepisy zmierzały 
do przeprowadzenia wyboru Prezydenta RP. jak naj rychlej po 
stwierdzeniu, Żl8 urząd jego należy uważać zru opróżniony 
(porów. art. 41 Konstytucji 1921 r.), Przewodniczący KRN miał 
bowiem pełnić funkcj ę zastępcy Prezydenta RP. do czasu 
ukonstytuowania się ciał parlamentarnych, a więc przez czas 
nie określony, a w każdym razie dość długi. 

Przez oddanie Przewodniczącemu Prezydium KRN funkcji 
zastępcy głowy państwa, połączone zostały .w jl€go osobie rów­
noc~śnie trzy najwyższe urzędy państwowe. Po pierwsze, był 
on przewodniczącym KRN, a więc przewodniczącym zgroma­
dzenia, któremu przypisywano charakter parlamentu i źródła 
władzy. Po drugie, był on przewodniczącym kolegium, które w ' 
imi'eniu KRN wykonywało pełnię władzy. Po trzecie, sprawował 
on w'ząd najwyższego przedstawiciela państwa .. To połączenie 
kilku urzędów w ręku osoby stojącej na czele państwa znaj­
dz~e w przyszłości analogiczny wyraz vi ustawie konstytucyj­
neJ z dn. 19 lutego 1947 r., na mocy której Prezydent będzie 
z urzędu Przewodniczącym Rady Państwa i Przewodniczącym 
Rady Gabiruetowej. Prezydent będzie ponadto - już bez pod­
stawy konstytucyjnej - przewodniczył nru posiedzeniach Pre­
zydium Rządu, organu stwo·rzonego "w drodze praktyki" w ło­
nie Rady Ministrów dla kierowania pracami l'IZądu. 

Na podstawie ustawy z dn. 31 grudnia 1944 r.24 ), Przewod­
niczący otrzymał tytuł Prezydenta KRN. 

Funkcje Prezydenta KRN, jako zastępcy Prezydenta pań­
stwa, obejmowały: 

1) pOdpisywanie ustaw wraz z odpowiednimi członkami 
PKWN i zarządzanie ich ogłaszania w Dzienniku Ustaw RP., 
2) wydawanie rozporządzeń celem wykonaniru ustaw oraz za­
rządzeń, 3) zwierzchnictwo nad siłami zbrojnymi, 4) reprezen­
towanie państwa na zewnątrz, 5) zawieranie umów z innymi 
państwami, 6) mianowanie sędziów w granicach uprawnień 
przyznanych mu przez ustawy, 7) nadawanie niektórych or­
derów i odznaczeń w myśl przepisów ustawowych, 8) wykony­
wanie prawa łaski (art. 3 pow. ustawy z dn. 11 września 1944 r. 
o kompetencji P.rzewodniczącego KRN). 

Ponadto ustawa z dn. 31 grudnia 1944 1'.25) przekazała mu mia­
nowanie Prezesa Rady Ministrów i ministrów w trybie art. 45 
Konstytucji (wypada dorozumiewać się, Żle Konstytucji mar­
.cowej). Do tego czasu organ rządowy PKWN i j ego poszcze­
gólni członkowie byli powoływani przez KRN. 

Wbrew zasadzie, przyjętej w powołanej wyżej ustawie z dn. 
11 września 1944 r. o kompetencji PrzeWOdniczącego KRN, że 

24) Ustawa z dn. 31 grudnia 1944 r. o zmianie ustawy z dn. 11 wrze­
śnia. 1944 r. o kompetencji Pr.zewodniczącego Krajowej Rady Narodo­
wej. Dz. U. R. P., Nr 19, 1944, poz.97. 

25) Ustawa z dn. 31 grudnia 1944 r. o powołaniu Rządu Tymczaso­
wego Rzeczypospolitej Polskiej. Dz. U. R P., Nr 19, 1944, poz. 99. 
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PrZewodniczący KRN ma zastępować Prezydenta RP. w zakresie 
wszystkich uprawnień Marszałka Sejmu, a więc we ,wszystkich 
funkcjach Prezydenta RP., jako głowy państwa, wynikających 
z Konstytucji marcowej, Prezydentowi KRN nie przysługiwało 
prawo zwoływania sesji KRN. W pewnej sprzeczności z tym 
stanem rzeczy pozostawało rozporządzenie Prtlzydenta KRN o 
zwołaniu Sejmu Ustawodawczego z powołaniem się na art. 25 
ustawy i art. 2 Konstytucji z 1921 r.26 ). 

Podobnie Prezydium KRN, a nie Prezydent KRN, nadawało 
wszystkie ważniejsze ordery i odznaczenia. Ponadto Pr<ezydium 
KRN korzystało z kompetencji, które przysługiwały Prezyden­
towi R.P. z mocy Konstytucji marcowej w zakresie obsadza­
nia najwyższych urzędów państwowych (art. 45 Konstyt ucji 
z 1921 r.) i zarządzania stanu wyjątkowego i wojennego (art. 
124 powyższej Konstytucji). 

Sprawa kontrasygnaty aktów urzędowych Prezydenta KRN, 
jako zastępcy głowy państwa, nie była ureguIG·wana. Według 
Konstytucji marcowej, kontrasygnata aktów Prezydenta R.P. 
przez Prezesa Rady Ministrów i właściwych ministrów była 
warunkiem ich ważności (art. 44, ust. 4). W systemie, panu­
jącym za czasów KRN, kontrasygnata ministerialna nie mia­
ła prawn('go znaczenia .. Prezydent KRN, jako organ wykonaw­
czy KRN, był odpowiedzialny bezpośrednio przed KRN i for­
malnie biorąc, w każdej chwili mógł być odwołany. Podpisywa­
nie ustaw przez odpowiednich członków PKWN wraz z Prze­
wodniczącym KRN nie miało charakteru kontrasygnaty. Pod­
pisywanie dekretów PKWN przez Przewodniczącego KRN oraz 
Przewodniczącego PKWN było uregulowane w osobnej ustawie 
z dn. 15 sierpnia 1944 r.27 ). Przepis ten znalazł analogiczne 
zastosowanie przy dekrecie Rządu Tymczasowego RP. z mo­
cy ustawy z dn. 3 stycznia 1945 r.28). 

W praktyce członkowie PKWN pOdpisywali akty Prezydenta 
KRN, dokonane w ramach jego funkcji, jako zastępc.y Prezyden­
ta RP.29). 

Polski Komitet Wyzwolenia Narodowego 

Powołany w dn. 21 lipca 1944 r. pr2lez KRN komitet wyko­
nawczy, pod nazwą Polski Komitet Wyzwolenia NarOdowego, 
składał się z Przewodniczącego, dwóch wicoeprzewodniczących, 
kierowników jedenastu resortów, oraz zastępcy kierownika re­
sortu Obrony Narodowej. Przewodniczący PKWN i jeden z 

26) Rozporządzenie Prezydenta Krjl.jowej Rady Narodowej z dn. 29 
stycznia 1947 r. o zwołaniu Sejmu Ustawodawczego. Dz. U. R. P" Nr 
7, 1947, poz. 35. 

27) Ustawa z dn. 15 sierpnia 1944 r. o tymczasowym trybie wydawa­
nia dekretów z mocą ustawy. Dz. U. R. P., Nr 1, 1944, poz. 3. 

28) Ustawa z dn. 3 stycznia 1945 r· o trybie wydawania dekretów z 
· mocą ustawy. Dz. U. R. P., Nr 1, 1945, poz. 1. 

29) Rozmaryn. Polskie prawo państwowe. 1951, str. 259. 
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dwóch wiceprzewodniczących pełnili również funkcje kierow­
ników resortów, wobec czego działalność PKWN obejmowała 
trzynaście resortów. Ponadto do PKWN miało wchodzić pięć 
osób, przebywających na terenie okupaCji niemieckiej i z tego 
powodu niewymienionych z nazwiska w akcie z dn. 21. VII. 
1944 r. 
Powoływanie PKWN i jego członków, jako organów wyko­

nawczych, należało do KRN, względnie do Prezydium KRN w 
okroesie między sesjami (art. 28, pkt. 5 w związku z art. 28, 
ust. 2 ustawy o radach narodowych). PKWN nie miał określo­
nej bliżej struktury i zakresu działania. W praktyce członkami 
PKWN byl~ członkowie KRN. Niektórzy członkowie PKWN, jak 
np. Przewodniczący PKWN, oraz kierownik resortu Obrony Na­
rodowej, początkowo wchodzili w skład Prezydium KRN (por. 
podpisy pod a:ktaml prawodawczymi tego okresu, np. dekret 
PKWN 2l dn. 25 wrreśnia 1944 r ., poz. 29 i ustawa KRN z dn. 
31 grudnia 1944 r., poz. 98). Zakres działania i zasady fullkćjo­
nowania PKWN nie były unormowane. Unormowano tylko spra­
wę wydawania dekretów w powołanej ,wyżej ustawie KRN z dn. • 
15 sierpni:llJ 1944 r . o tymczasowym trybie wydawania dekretów z 
mocą ustawy. Na podstaWie tej ustawy, dekr.ety PKWN mogły 
być wydawane we wszystkiCh sprawach, podlegających nor­
mowaniu na drodze ustawodawcZlej, z wyjątkiem ratyfikaCji' 
umów międzynarodowych. PKWN mógł wydawać dekrety bez 
żadnych ograniczeń pod względem czasu, a więc nie tylko w 
okresach między sesjami KRN, ale także i podczas sesji. De­
krety PKWN podlegały zatwierdzeniu przez Prezydium KRN. 
Podpisywał ' je PrzeWOdniczący KRN i Przewodniczący PKWN. 
Ogłaszano je w Dziennłku Ustaw RP. Pflezydium KRN przedkła­
dało je Krajowej Radzie Narodowej do zatwierdzenia na naj­
bliższym plenarnym posiedzeniu. 

Działalność PKWN, jako organu wykonawczego, podlegała 
kontroli KRN z punktu widzenia zgodności z ustawami i 
uchwalonymi planami, oraz polityki i celowości (art. 26, ust. 1, 
pkt. 4 ustawy o radach narodo·wych). 

Rząd Tymczasowy R.P. 

PKWN został rozwiązany w dn. 31 grudnia 1944 r. na pod­
stawie ustawy KRN z tej samej daty 30), a na jego miejsce zo­
stał powołany Rząd Tymczasowy RP. W skład Rządu Tymcza­
sowego wchodził Prezes Rady Ministrów, dwóch wiceprezesów 
Rady Ministrów i 15 ministrów. Byli to ministrowie: Obrony 
Narodowej, Spraw Zagranicznych, Administracji Publicz­
nej, Bezpieczeństwa Publicznego, Skarbu, Oświaty, Pracy, 
Opieki Społecznej i Zdrowia, Rolnictwa i Reform Rolnych, 
Komunikacji, Przemysłu, Aprowizacji i Handlu, Poczt i Te-

30) Ustawa z dn. 31 grudnia 1944 r. o powołaniu Rządu Tymczaso­
wego Rzeczypospolitej Polskiej. Dz. U. R. P., Nr 19, 1944, poz. 99. 
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legrafów, Sprawiedliwości, Kultury i Sztuki oraz Informa­
cji i Propagandy (art. 2 pow. ustamy) . Ta s~ma ustawa prze­
lała n~ Prezy~enta KRN, jako zastępcy Prezydenta R.P., pra­
wo mIa!lOWama rządu, przyczem powołanie rządu miało się 
odbywac w trybie, przewidzianym wart. 45 Konstytucji z 1921 
r. (art. 2" ust. 2 pow. usta~). :nnymi Słowy, Prezydent miał 
powo~ac PreZtesllI Rady Mmlstro~, a, na jego wniosek, innych 
członkow rządu. Prezes Rady Mimstrow 1 ministrowie składali 
na. ręce Prezydenta KRN ślubowanie na pOdstaWie przewidzia­
neJ roty. 

Na podstawie ustawy z dn. 3 stycznia 1945 r. Rząd Tymczaso­
wy przejął uprawnienia PKWN do wydawania dekretów z mo­
cą ustlllwy. 
Skład Rządu Tymczasoweg.o, według brzmilenia. powołanej 

ustawy z dn. 31 grudnia 1944 r., został częściowo zmieniony i 
uzupełniony w tym okresie. Najpierw zniesiono urząd Ministra 
Pracy, Opieki Społecznej i Zdrowia, a na jego miejsce utworzo­
no dwa urzędy: Ministra Pracy i Opieki Społecznej oraz Mi­
nistra Zdrowia 31). 

Następnie został utworzony urząd MinistJerstwa Odbudowy32). 
Z kolei kreowa,no urząd Ministra Ziem Odzyskanych 33) a 
wreszcie utworzono urząd Ministra żeglugi i Handlu Zagra­
nicznego 34). 

W ten'. s~)Qsób w skład rządu wchodziło pod koniec tego okre_
i 

su 19 mmlstrów resortowych. 

Na tym wyczerpuje się treść ustaw KRN o strukturze i za­
kresie dzia~an~a Rządu Tymczasowego. Przepisy te stanOWiły 
p:zez dwa l. x:o! la,t .podsta,~ę. istnienia i działania rządu. Dzię­
ki wstrzemlęzl1woscl przeplSow w tym zakresie, organy kie­
rownicze systemu korzystały z wielkiej swobody w regulowa­
niu stosunków ustrojowych. Stanowisko prawne Rządu Tym_ 
cza.so,,:,ego .~.~. w .porówna~iu -z PKWN nie uległo istotnej 
zmIanIe. Rozmca mIędzy tymI dwoma organami wykonawczymi 
polegała na różnicy nazwy i odmiennym sposobie powołania. Po­
dobnie utworzenie Tymczasowego Rządu Jedności NarOdowej 
w czerwcu 1945 r. w wykonaniu narzuconych narodowi pol~ 
skiemu decyzji jałtańskich było bez wpływu na charakter te­
go rZll!du pod względem ustrojowym. 

I 

31) Dekret z dn. 11 kwietnia 1945 r. o pOdziale Ministerstwa Pracy 
Opieki Społecznej i Zdrowia, utworzonego ustawą z dn. 31 grudni~ 
1944 r. (Dz. U. R. P., Nr 19, poz. 99), Dz. U. R. P., Nr 12, 1945, poz. 63. 

32) Dekret z dn. 24 maja 1945 r. o .utworzeniu Ministerstwa Odbu­
dowy. Dz. U. R. P., Nr 21, 1945, poz. 123. 

33) Dekret z dn. 13 listopada 1945 r. o zarządzie Ziem Odzyskanych. 
Dz. U. R. P., Nr 51, 1945, poz. 295. 

34) Dekret z dn. 8 stycznia 1945 r. o utworzeniu i zakresie działania 
Ministerstwa lteglugi i Handlu Zagranicznego. Dz. U. R. P ., Nr 2 
1946, poz. 13. • 

\ 
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II. ZRÓDŁA USTROJU POLITYCZNEGO 

Ustawy konstytucyjne 

Głównym zadaniem Sejmu Ustawodawczego miało być 
uchwaJenie nowej konstytucji. W rozporządzeniu Prezydenta 
KRN z dn. 29 stycznia 1947 r.35), z,wołującym Sejm Ustawo­
dawczy na dzień 4 lutego 1947 r. do Warszawy, Prezydent KRN 
powołał się na Konsty·tucję z dn. 17 marca 1921 r. (w związku 
z art. 2 ustawy z dn. 11 września 1944 r. o kompetencji Prezy­
denta KRN), jako na podstawę pra.wną tego rozporządzenia. 
Sejm Ustawoda,wczy rozpoczął swą działalność od tego, że prze­
szedł do porządku dziennego nad przepisami Konstytucji mar­
cowej, która była podstawą jego zwołania, i przystąpif do 
uchwalenia nowych norm ustrojowych, tak jak gdyby żadne 
pr?Jepisy konstytucyjne nie istniały. Już w pierwszym dniu swej 
działalności Sejm stwierdził ponad wszelką wątpliwość, że nie· 
uznaje KonstytUCji z 1921 r., a w konsekwencji, że w nowym 
porządku rzeczy, którego Sejm mlll . być repreZlentantem, nie 
przywiązuje się już wagi do podtrzymywania wersji o legal­
ności, wywodzącej się rzekomo z tej Konstytucji. 

BeZ21Włocznie po uk9nstytuowaniu się Sejm uchwalił od ra­
zu w trzech czytaniach powołaną już ustawę konstytucyjną z 
dn. 4 lutego 1947 r. o wyborze Prezydenta Rzeczypospolitej. 
Treść tej ustawy konstytucyjnej nie zawierała wiele zasad­

niczych elementów ustrojowych. Weszły one zresztą do na-o 
stępnej z kolei ustawy konstytucyjnEj. Z punktu widzenilll for­
my praktykowanej przy ustawach zasadniczych, pGwołana 
ustawa była tylko konstytucyjna z nazwy, gdyż nawet nie za­
strzeżono kwalifikowanej większości głosów dla zmiany jej prze-
pisów. / -

Inacżej przedstawiała się druga - również już powołana -
ustliJWa konstytucyjna, uchwalona w dn. 19 lutego 1947 r. o orga­
nizacji i zakresie działania najwyższych organów Rzeczypospo­
litej . W treści swej regulowała ona zasadnicze zagadnienia ustro­
ju politycznego. W sprawach ustroju społeczno-gospodarczego, 
ustawa pOWOłała się jedynie na reformy społeczne, potwier­
dzone w głosowaniu ludowym, prreprowMlzonym w dn. 3 czerw­
ca 1946 r. Pod względem formalnym nie zapomniano w tej 
ustawie <> przepisie, że do zmiany jej potrzeba uchwały powzię­
tej kwalifikowaną większością 2/3 ustawowej liczby posłów 
(art. 30 ustawy). 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19 lutego 1947 r . włączyła, do 
swej treści szereg artykułÓW Konstytucji marcowej, nakazu­
jąc je stosować albo bez bliższego określenia sposobu (w szcze­
gólności dotyczy to artykułów 21, 22 i 24 Konstytucji marco-

35) Rozporządzenie Prezydenta Krajowej Rady Narodowej z dn. 29 
tycznia 1947 r. o zwołaniu Sejmu Ustawodawczego. Dz. U. R. P., Nr 7, 
1947, poz. 35 . 

... 
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. wej z mocy art. 11 powołanej ustawy konst.) albo stoso-
wac Je" odpowiednio" (co ma miej sce odnośnie do przepisów 
artykułów 40, 42, 43, 44, 45 ust. 1, 46, 47, 48, 49 50 51 52 53 
Konstytucji marcowej - na pOdstawie art. 13' po~oł~ej 'ust~WY 
konst. oraz arty.kułów 44, 45 ust. 1 i 2, 56-63 Konstytucji z 1921 
r . . - .na podstawie art. 19 ust. 1 powołanej ustawy konstytu­
cyJneJ). W ten sposób wymienione wyżej proopisy Konstytucji 
marcowej, stały się częścią ustawy konstytucyjnej z dn. 19 
lutego 1947 r. 
Włączenie niektórych artykułów Konstytucji marcowej do 

ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. mogł,o wywołać wra­
żenie, że przyjęte w tej ustawie formy ustrojowe odpowiadają 
systemowi rządów parlamentarnych, który stanowi treść Kon­
stytucji z 1921 r. O taki efekt chodziło wyraźnie twórcom tej 
ustawy ze względu na opinię' publiczną a przede wszystkim 
na, stosun.ki międzynarodowe. Nie mniej jest rzeczą jasną, że 
tworcy t:7J .ust~wy mUf ,leli uważać tę ustawę konstytucyjną za 
pozorną l flkcYJną, gdyż zamazywała rzeczywisty układ sił, wy­
nikający z pan'owania dyktatury. Tak więc, już od chwili wej­
ścia w życie tej ustawy, istniał między nią a rzeczywistością 
polityczną konflikt, Iktóry nie rokował ustawie długiej egzy­
stencji. Wkrótce konflikt ten zarysował się wyraźnie. W prze­
biegu jego porzucono zewnętrzn<e i powierzchowne formy de­
mokracji parlamentarnej a na ich miejsce wprowadzono nowe 
urządzenia, które służyły dyktaturze wyraźnie ·bez obsłonek. 
Dążenie do budowy nowego ustroju Odbywało się stopniowo 

i przy pomocy rozmaitych sposobów. Na drodze konstytucyjnej 
znalazło ono wyraz w kilku nowelach do ustawy konstytucyj­
nej z dn. 19. II. 1947 r. 

W dniu 8 listopada 1947 r. Sejm uchwalił pierwszą nowelę 
konstytucyjną 3G). Z mocy tej ustawy został zmieniony prze­
pis artykułu 15, ust. 3 Ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 
r. dotyczący składu Rady Państwa. 

W drugiej noweli konstytucyjnej .z dn. 20 marca 1950 r.37) 
Sejm przeprowadził zmianę przepisów ustawy konstytucyjnej, 
'które stały na prZEszkodzie do zniesienia samorządu w uchwa­
lonej tego samego dnia ustawie o terenowych organach jed­
nolitej władzy państwowej 38) . 

W ustawie tej, prawdziwie zasadniczej z punktu widzenia 
ustrojowego, skoncentrowano wszystkie niemal funkcje lokal­
nych organów władzy państwowej - w ręka'ch wojeWÓdzkich, 

36) Ustawa konstytucyjna z dn. 8 listopada 1947 r. o zmianie ustawy 
konstytucyjnej z dnia 19.II.1947 r. o ustroju i zakresie działania naj­
wyższych organów RzeczypOspolitej Polskiej. Dz. U. R P., Nr 57, 
1947, poz. 447. 

37) Ustawa konstytucyjna z dn. 20 marca 1950 r. zmieniająca ustawę 
konstytucyjną o ustroju i zakresie działania najwyższych organów Rze­
czypospolitej. Dz. U. R P., Nr 14, 1950, poz. 129. 

· 38) Ustawa z dn. 20 marca 1950 r. o terenowych organach Jednolitej 
władzy państwowej. Dz. U. R. P" Nr 14, 1950, poz. 130. 
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powiatowych (miejskiCh) i gminnych (dzielnicowych) rad na­
rodowych. 

W trzeciej wreszcie noweli konstytucyjnej z dn. 26 maja 
1951 r.39) Sejm ustalił zasady organizacyjne Komisji Konstytu­
cyjnej oraz prooedurę przygotowania projektu konstytUCji w 
sposób szczególny, odmienny cd zwykłej drogi ustawodawczej. 
Wypada również dodać, że w tekście tej ustawy konstytucyj­
nej użyto na oznaczenie państwa słów "Polska Ludowa" i w 
ten sposób wprowadzono tę nową nazwę do oficjalnego słow­
nictwa urządzeń konstytucyjnych. 

Inne normy 

Obok ustaw kcnstytucyjnych, źródłem pr:;repisów ustrojowych 
są również zwykłe ustawy, o ile postanowienia ich dotyczą 
podstawowych urządzeń politycznych. W zasadzie ustawy _ 
podobnie jak i inne normy prawne - nie mogą stać w sprzecz­
ności z konstytucją, która w stosunku do nich ma charakter 
nadrzędny. Sejm ustawodawczy niejednokrotnie odstąpił od 
tej zasady i uchwalał ustawy, któr-e nie respekbo,wały treści 
wspomnianej ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. Do ta­
kich ustaw, niezgodnych z ustawą konstytucyjną, można za­
liczyć m. i. ustawę z dn. 9 marca 1949 r.40 ) , oraz ustawę z dn. 
20 lipca 1950 r. o Prokuraturze R.P.41), które zawierały ważne 
przepisy o znaczeniu ustrojowym. 

Dalszym źródłem norm ustrojowych są dekrety Rządu z mo­
cą ustawy, wydane na pOdstawie pełnomocnictw, udzielonych 
przez Sejm (art. 4 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). 
Sądy nie mają prawa badania ważności ustaw i dekretów z 
mocą ustawy należycie ogłoszonych (a.rt. 24, ust. 3 ustawy kon­
stytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). Dekrety te podlegają zatwier­
dzeniu przez Radę Państwa przed ich ogłoszeniem, a takż-e za­
twierdzeniu "ex post" przez Sejm Ustawodawczy. 

Dekrety, jako źródła przepisów ustrojOWYCh, Odgrywają w 
Polsce mniejszą rolę niż ustawy. Jako przykład dekretu tr.eści 
ustroj owej może służyć dekret z dn. 21 września 1950 r .42). 
Zgodność tego dekretu z postanowieniami ustawy konstytu·, 
cyjnej z dn. 19. II. 1947 r. jest więcej niż problematyczna z 
uwagi na przeniesienie kompetencji, przysługującej Komite­
towi Ekonomicznemu Rady Ministrów, na Prezydium Rządu, 
które jest organem Rady Ministrów, powołanym w dl".cdze 

39) Ustawa konstytucyjna z do. 26 maja 1951 r. o trybie przygotowa­
nia i uchwalenia Konstytucji Polski Ludowej. Dz. U. R. P., Nr 33, 
1951, poz. 255. 

40) Ustawa z dn. 9 marca 1949 r. o kontroli państwowej. Dz. U. RP., 
Nr 13, 1949, poz. 74. 

41) Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze Rzeczypospolitej. 
Dz. U. R. P., Nr 38, 1950, poz. 346. 

42) Dekret z dn. 21 września 1950 r. zmieniający ustawę o zmianie 
organizacji naczelnych władz gospodarki narodowej. Dz. U. R. P., 
Nr 44, 1950, poz. 400. 
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prak,t~ki pozakonstytucyjnej do kierowania pracami rządu. 
Wsrod norm, regulujących stosunki o znacz.eniu ustrojowym 

w Polsce, należy również wymienić rozporządzenia naczelnych 
organów władzy wykonawczej, wydane z Upoważnienia ustaw 
i celem ich wykonania (na pOdstawie utrzymanego w mocy 
przepisu art. 44, ust. 2 i 3 Konstytucji z 1921 r.). W praktyce 
wydawane są również rozporządzenia wYkonawcze z upoważ­
nienia dekretów i celem ich wykonania. Ze względu na charak­
uer rozporządzeń, jako aktów wykonawczych, znaczenie ich 
jako źródła urządzeń politycznych jest niewielkie. 

NOWym, ź~ódłem prZ'Cpisów w , zakresie ustroju POlitycznego 
mogą stac SIę uchwały Rady Panstwa w przedmiocie ustalenia 
wykładni i zasad stosowania przepisów prawa. Na mocy art. 4 
wymienionej ustawy z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze R.P., 
sprzeCiwiającej się niewątpliwie ustawie konstytucyjnej z dn. 
19. II. 1947 r., Rada :raństwa władna jest ustalać wykładnię 
wszelkich ~ez wyjątku przepisów prawa - a więc także i ustaw 
konst~ucYJnYCh. oraz zasady ich stosowania. Wykładnia Ra­
dy Panstwa posIada:, na podstawi>e wspomnianej ustawy, moc 
powszechnie obowiąZUjącą wszystkie organy władzy państwo­
wej, nie wyłączając sądów. W ten sposób wykładni 'Rady Pań­
stwll: pr~ysługuje charakter ,interpretacji autentycznej . Stąd 
wymka, ze uchwały Rady Panstwa, pOWZięte n a.. podstawie po­
:volanego art. 4 ustawy o P,rokuraturze R.P., mają charakter 
l n;.0c. norm ?rav:uych, a w sIad za tym są źródłami przepisów 
ogolnle Ob0:Vlą~UJących. ~otychczas Rada Pa,ństwa nie powzię­
ła na powyzszeJ pOdstawIe uchwały' o wykładni przepisów ma-
jących znaczenie ustrojowe. ' 

Okazuje się wreszcie, że na kształtowanie się norm ustro}o­
wych w Polsce mogą wywierać równi.eż wpływ uchwały Rządu. 
Uchwały tego rOdzaju nie mają - rzecz jasna. - podstawy 
ko~stytucyjne~. Także pod względem treści muszą budzić po­
Wazne zastrzezenia w przypadku niezgodności ich z treścią usta­
wy konstytucyjnej. Do uchwał tego rOdzaju można zaliczyć 
uChw~łę Rady. ~inistrów z dn .. 3 lutego 1950 r. w sprawie po­
wstama K oleglOw w naczelnych władzach państwowych43 ) a 
jeszcze w wyższym stopniu - uchwałę Rady Ministrów z dn. 
31 maja 1950 r.44). 

Wszystkie dotąd wyliczone akty prawotwórcze dotyczyły źró­
deł przepisów ustrojowych, które weszły w życie po zwołaniu 
Sejmu Ustawodawczego. Obok nich nie brak w Polsce obowią­
zujących norm, które zostały wydane wcześniej. Ze względu 
na okres i sposób powstania tych norm, należy odróżnić prze-

43) Uchwa.!l!- Ratly Ministrów z dn. 3 lutego 1950 r. w sprawie pow­
st~~a KolegIow w naczelnych władzach państwowych. "Monitor Pol­
Skl , Nr A-17, 1950, poz. 174. 

44) Uchwała Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. w sprawie tym­
czasowego regulaminu prac Prezydium Rządu. 
Uchwała ta nie została ogłoszona w "Monitorze Polskim". Cytuję 

ją za Rozmarynem. Polskie prawo państwowe. 1951, str. 462. 
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pisy, ustanowione przez właściwe organy Państwa Polskiego 
przed wybuchem drugiej wojny światowej i w czasie tej wojn.v, 
od aktów, wydanych przez Krajową Radę Narodową i jej 
organy. 

W czasie od utworzenia polskiego Komitetu Wyzwolenia Na­
rodowego (dn. 21 lipca 1944 r.) do zwołania Sejmu Ustawodaw­
czego (dn. 4. II. 1947 r.), wydane przepisy czerpały swoją moc 
ObOWiązuj ącą: 

1) z ustaw, UChwalonych przez Krajową Radę Narodową; 
2) z dekretów z mocą ustawy, wydanych przez Polski Komi­

tet Wyzwol:enia Narodowego, na podstaWie wspomnianej 
ustawy KRN z dn. 15 sierpnia 1944 r.; 

3) z dekretów, wydanych przez Rząd Tymczasowy R.P., na 
pOdstawie powołanej już ustawy KRN z dn. 3 stycznia 
1945 r.; 

4) z rozporządzeń Prezydium KRN, wydanych na podsta­
,wie ustaw KRN; 

5) z rozporządzeń Rządu Tymczasowego R.P. i minist rów 
tego rządu, wydanych na podstawie ustaw KRN i dekre­
tów Rządu Tymczasowego. 

O ile chodzi o przepisy prawne, ust anowione przed lipcem 
1944 r., nie ma ogól.nJego przepisu, który rozstrzygałby wyraź­
nie, które z powyższych przepisów zatrzymały moc obOWiązu­
jącą, a które zostały uchylone. W praktyce nie uznaje się w 
ogóle aktów prawodawczych, wydanych przez organy R:reczy­
pospolitej po dn. 1 września 1939 r., a z aktów wcześniejszych 
- odrzuca się Konstytucję z dn. 23 kwietnia 1935 r.45 ) , oraz 
te ustawy, dekrety Prezydent!IJ R.P. i rozporządzenia wykonaw­
cze, które stanowią rozwinięcie Konstytucji kwietniowej. Inne 
przepisy prawne z tego okresu nie utraciły swej mocy obowią­
zującej, o ile nie zostały uchylone, lub zniesione w sposób wy­
raźny lub, o ile nie stoją w sprzeczności z aktualnym syste­
mem 46). 

W stosunku do respektowanych jeszcze norm prawnych z 
tego (l,kresu pamiętać jednak należy, że znaczenie dawnych 
przepisów wykłada się obecnie zgodnie z istotą nowego porząd­
ku ustrojowego, utworzonego pod naciskiem dyktatury (porów. 
Stefan Rozmaryn, Pra.Wo i Państwo, "Demokratyczny Przegląd 
Prawniczy", Nr 11/49, Warszawa, 1950, str. 11). 

Praktyka konstytucyjoa. 

Ważnym czynnikiem, który wywiera wielki wpływ na for­
mowan~e urządzeń i stosunków ustrojowych, jest tzw. prakty­
ka konstytucyjna. W publicystyce krajowej przyznaje się prak­
tyce konstytucyjnej rolę najważniejszej wskazówki interpre-

...... 45) Ustawa konstytucyjna z dn. 23 kwietnia 1935 r. Dz. U. R. P., 
Nr 30, 1935, poz. 227. 

46) Stefa.n Rozmaryn. Polskie prawo państwowe. 1951, str. 309. 
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ta~yjTIlej ~ d~edzin~e. p'rawa państwowego, gdyż dzięki niej: 
?d~ła~la SIę włascIWY sens norm prawa państwowego tzn. 

ta~l, JakI rzeczywiście odpowiada woli najWYższych organóW 
panstwowych " 47). 

Precyzując tę myśl, określa się obowiązujący porządek pra­
wa państwow:ego w Polsce jako: 

"sysllem norm stanowiący dziedzinę polskiego prawa pań­
stwowego w tej postaci, w jakiej normy te stosowane są w kon­
stytucyjnej praktyce najwyższych organów RP. _ Sejmu 
Ustawodawczego, Prezydenta RP., Rady Państwa Rządu Są-
du Najwyższego" 48). , , 

Określona w ten sposób praktyka konstytucyjna nadwyż~ 
szych organów państwowych nie zawsze mieści się w ramach 
prawidłowej interpretacji, obowiązujących pr2lepisów konsty­
tucyjnych. Nieraz, i to w zagadnieniach nie najmniejszej wa­
gi, praktyka wybiega pozru ramy ustaw konstytucyjnych i wy_ 
stępuje "contra legem fundamentalem ", zmieniając treść jed­
nych przepisów, odrzucając inne oraz tworząc nowe reguły lub 
urządzenia. Przykładów takiej praktyki można przytoczyć wie­
le. Wystarczy powiedzieć, że w drodze takiej "praktyki" zupeł­
nie pozbawiono znaczenia takich istotnych urządzeń politycz­
nych, jak kontrasygnata aktów Prezydenta RP. przez człon­
ków Rządu, oraz odpo'wiedzialność parlamentarna i konstytu­
cyjna ministrów, które były tak ściśle związane z utrzymaniem 
w ~10CY przepisó.w ~?nstytucj~ z 1921 r. W drodze takiej "praIk­
tyki konstytucyjnej pozbawIa się posłów ich mandatów na 
pOdstawie zwykłej uchwały Sejmu. W drodze takiej praktyki 
utworzono Prezydium Rządu, jako organ nadrzędny w sto­
sunku do ministrów i powołano go do kierowania pracami 
Rządu. W drodze takiej prruktyki przekreślono zakaz łaczenia 
mandatu poselskiego z urzędami państwowymi. W drodze ta­
kiej praktyki przeprowadzono również łączenie w ręku jednej 
osoby wielu urzędów państwowych. 
Już z tych kilku przykładów można wnioskować, że przed­

stawianie roli "praktyki konstytucyjnej ", jako roli czynnika 
interpretacyjnego, jest w aktualnych stosunkach prawnych w 
.lcraJu OCZyWIstym pomniejszeniem i maskowaniem jej istotne­
go znaczenia, jako źródła obowiązujących przepisów oraz na­
rzędzia, przy pomocy Iktórego dyktatura tworzy urządzenia 
ustrojowe, odpowiadające jej celom politycznym. 

Antoni NOWAK. 

47) Stefan Rozmaryn. Polskie prawo państwowe, Warszawa 1949 
str. 152 (inaczej w drugim wydaniu tej samej pracy. - Zob. Rozmaryn' 
Polskie prawo państwowe, 1951, str. 312). , 

·48) Rozmaryn. Polskie prawo państwowe, 1949, str. 152. 
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Najwyis%e organy władzy 

I. SE.JM USTAWODAWCZY 

OrdynaCja wyb()rcza 

W wykonaniu wspólnYCh decyzji szefów trzech mocarstw 
sojuszniczych - Wielkiej Brytanii, stanów Zjednoczonych A.P. 
i Związku SOWieCkiego - powziętych w czasie konferencji, od­
bytej w Jałcie w lutym 1945 r., przedstawiciele tych mocarstw w 
Moskw~e narzucili narodowi połskiemu tzw. Tymczasowy Rząd 
Jedności Narodowej. Rząd ten był nowym wydaniem komuni­
stycznego Rządu Tymczasowego R.P., uzupełnionym przy po­
mocy kilku dowolnie dobranych działaczy politycznych. 

Tymczasowy Rząd Jedności Narodowej (T.R.J.N.) zobowią.zał 
się wobec mocarstw przeprowadzić wolne i nieskrępowane wy_ 
bory, możliwie najszybciej, na podstawie powszecłmego i tajne­
go prawa głosowania. Prawo uczestniczenia w wyborach i wy_ 
suwania kandydatów miało przysługiwać wszystkim stronni­
ctwom demokratycznym i antynazistowskim. Stwierdza to pro­
tokół berlińskiej konferencji szefów tr:rech mocarstw z dn. 2 
sierpnia 1945 O). 

Nie wdając się w ocenę legalności decyzji szefów trzech mo­
carstw oraz prawnego chara:kteru zobowiązań, zaciągniętych 
przez T.R.J.N., nie będzie od rzeczy - przy analizie prz~pisów 
ordynacji WYborczej - spra wctzić również j ak wywiązano się z 
tych zobowiązań, które stanowiły pOdstawę uznania T.R.J.N. 
przeZ) powyższe mcearstwa. 

T.R.J.N. zobowiązał się w pierwszym rzędzie przeprowadzić 
wybory jak najszybciej. Treść tego zobowiązania można tłu­
maczyć tylko w ten sposób, że wybory powinny się Odbyć zaraz, 
bez niepotrzebnej zwłoki. Jest to kwestia paru miesięcy. W trud­
niejszych okolicznościach po pierwszej wojnie światowej wybo­
ry do polskiej Konstytuanty zostały zarządzone już w dniu 28 
listopada 1918 r., w 17 dni po zawieszeniu broni z Niemcami, a 

1) Protocol of the Proceedings of the Berlin Conference, Miscel­
laneous, Nr 6 (947), London 1947, His Majesty's Stationery Office, 
str. 10 i nast. 
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odbyły się w dwa miesiące później w dniu 27. stycznia 1919 r.2 ). 

T.R.J.N. nie spieszył się jednak z wykonaniem przyjętego obo., 
wiązku, gdyż - jak się okazało - chodziło mu o przygotowanioe 
wyborów i przeprowadzenie zmian ustrojowych, odpowiadają­
cych jego zamierzeniom politycznym. 

W decyzji trzech mocarstw i w protokóle berlińskim byłru mo­
wa o przeprowadzeniu wyborów, ale nie określcno, o jakie wy­
bory chodzi. Rozumiało się jednak, że T.R.J.N. zobowiązał się 
przeprowadzić wybory do parlam'clntu zgodnie z polskimi prze­
pisami konstytucyjnymi, a więc do Sejmu i Senatu, 'które two­
rzyły polski parlament od czasu K<lnstytucji z 1921 r. Takiemu 
pojmowaniu tego obowiązku odpowiadał przepis art. 3'3 ustawy 
z dn. 11 września 1944 r. o organizacji i zakresie działania rad 
narodowych 3), który stanowił, że Krajowa Rada Narodowa uleg­
nie automatycznemu rozwiązaniu z chwilą przeprowadzenia 
wyborów powszechnych do ciał parlamentarnych na zasadach 
Konstytucji z dn. 17 marca 1921 r. Tymczasowy Rząd Joedności 
Narodowej nie chciał dopuścić do powołania Senatu i zmierzał 
do obaleniru go przed rozpisanilem wyborów. Postanowiono uczy­
nić to przy pomocy głosowania ludowego. Zasady Konstytucji 
marcowej sprzeciwiały się instytucji głosowania ludowego. Kie­
rownicy reżimu przeszli jednak nad tym do porządku dzienne­
go i Krajowa Rada Narodowa uchwaliła w dniu 27 kwietnia 
1946 r. ustawę o głosowaniu ludowym4). 

W ustawie tej wezwano ludność kraju do udzielenia odpowie­
dzi naJ trzy pytania, a wśród nich na pytanie: "Czy jesteś za 
zn~esieniem Senatu?" (art. 2 lit. a). 

Glosowanie zostało zarządzone na dzień 30 czerwca 1946 r. 
(art. 3 ustawy). Przeprowadzenie gł'osowania odbyło się na pod­
stawie ustawy KRN z dn. 28 kwietnia 1946 r. 5). W głosowaniu 
tym - według obliczeń oficjalnych - większość głosujących 
(68,2 %) udzieliła odpowiMzi pozytywnej w spra,wie zniesienia 
Senatu 6). W ustawie o głosowaniu ludowym n~e było wzmianki 
o tym, jaki charakter będzie miał wynik głosowania, a w szcze­
gólności nie powiedziano, czy wynik głosowania będzie uważany 
jedynie za wyraz opinii, czy też będzie posiooał moc wiążącą. 
Wobec wyników głosowania ustalono, że referendum ma cha­
rakter wiążący i że nie będzie się zarządzać wyborów do Sena­
tu. W ten sposób został zmieniony porządek ustrojowy, Iktóry 

2) Dekret o ordynacji wyborczej do Sejmu Ustawodawczego. Dzien­
nik Praw Państwa Polskiego, Nr 18. 1918, poz. 46. 

Dekret o wyborach do Sejmu Ustawodawczego. Dziennik Praw 
Państwa Polskiego, Nr 18, 1918, poz. 47. 

3) Ustawa z dn. 11 września 1944 r. o organizacji i zakresie działa­
nia Rad Narodowych. Dz. U. R. P., Nr 5, 1944, paz: 22. 

4) Ustawa z dn. 2'7 kwietnia 1946 r· o głosowanlU ludowym, Dz. U. 
R. P. Nr 15, 1946, poz. 104. 

5) Ustawa z dn. 28 kwietnia 1946 r. o przeprowadzeniu głosowania 
ludowego. Dz. U. R. P., Nr 15, 1946, poz. 105. 

6) K. Grzybowski, Ustrój Polski współczesnej 1944-1948, Kraków, 
1948, str. 79. 
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przyj ęto za pOdstawę zobowiązań T.R.J.N. w Berlinie, a tym 
samym została pOdważona treść tych zobowiązań i ich znaczenie. 

W dn. 22 września 1946 r. Krajowa. Rada Narodowa uchwaliła 
or~ynację wyborczą do jednej izby parlamentarnej, nazwanej 
SeJ~em UstaWOdawczym 7). Ustawa ta oparła się na wspólnym 
wmo~k~ Klubu komunistycznej PPR i opanowan.ego przez ko­
mlilllstow Klubu PPS. W głosowaniu imiennym 306 członków 
KRN wypowiedziało się za przyjęcIem ustawy, zaś 40 członków 
głosowało prz~ciwko niej 8). Na podstawie tej ustawy Prezydium 
KRN zarządZIło przeprowad2lenie wyborów do Sejmu Ustawo­
dawczego na dzień 19 stycznia 1947 r.9). 

. Zasady prawa wyborczego. Ordynacja wyborcza z dn. 22 wrześ­
ma ~946 r. stoi na. s~anowisku, że udział w głosowaniu do Sejmu 
na1ezy do u~rawmen prZYSługujących obywateLom, ale nie jest 
ich c:>bowlą~~m. Ws~azują na to pierwsze słowa ordynacji, któ­
re ~~wnoczesme okreslają jej stosunek do zagadnienia powszech­
nOSCI prawa wyborczego. W myśl art. 1 ust 1 ordynacJ'i wy 
borczeJ: '-

':prawo wybierania posłów do Sejmu Ustawodawczego ma 
kazdy o~ywatel Rzeczypoopolitej Polskiej bez różnicy płCi któ­
ry w dn,lU ogłoszenia z~ądzenia o przeprowadzeniu wyborów 
ma ukonczon;yc~ 21 lat l ,według przepisów niniejszej ustawy 
prawa tego me Jest pozbawiony". 

Pierwsza część powyższego przepisu pozornie uznaje postulat 
pow~zechnego prawa wyborczego (dopuszcza do udziału w głoso­
wam~ n.awet o~oby, .odbywające służbę 'Wojskową). Końcowe za­
strzez.erue za~lera Jednak tyle ograniczeń, że pierwsza c<:ena 
p~.zeplsu ~ USI. ulec zasadnim~iej zmianie. Wynikaj ące z ordyna­
CJI og~amCZ~~la prawa wyborczego idą w kilku kierunkach. Or­
d~nacJa ~droznia o,soby, którym nie prZYSługuje prawo wybiera­
n~a w o~ole, od os.ob, ~tóre nie biorą udziału w głosowaniu. Do 
pI~rwszeJ kategoril.osob, pozba,wionych prawa wyborczego, na­
l~z~ OSOby. pozbawlOne zdolnosci do działań prawnych lub w 
mej ogran~czorue (art. 1, ust. 1, pkt. 1), oraz osoby pozbawione 
praw publIcznych na pOdstawie prawomocnego orzeczenia są­
?owego, zapadłego po dniu 22 lipca 1944 r., art. 2 ust. 1, pkt. 1 
l 2). Ponadto prawo wybierania nie przysługuje osobom które 
będąc obywatelami polskimi, w cZaJSie między dn. 1 ~ześni~ 
1939 r. ,a. dn. 9 maja 1945 r., zgłOSiły swą przynależność do na­
rodoWOSCl niemieckiej lub innIej narodowości uprzywilejowanej 
przez Okupanta, o ile nie zostały zrehabilitowane (art. 2, ust. 1, 
pkt. 3). Powyższe ograniczenia prawa wyborczego nie budzą 

m!) uU~tawad z dn. 22 września 1946 r. Ordynacja wyborcza do Sej­
. "s awo awczeg;o. Dz. U. R.P., Nr 48, 1946, poz. 274. 

g~ zRze:~~oSPohta" Nr 262(758), Warszawa, dn. 23 września 1946 r. 
arz~enie Prezydium Krajowej Rady Narodowej z dn. 12 li­

~p~~a J94R6 pl'. o przeprowadzeniu wyborów do Sejmu Ustawodawcze­
. . . .., Nr 58, 1946, poz. 322. 
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wątpliwości. DWaJ pierwsze oparte są na braku kwalifikacji, nie­
:<lbędnych do konystania z praw publicznych. Trzecie ograni­
c:lJenie, wynikające ze zmiany narodowości w czasie okupacji nie­
mieckiej, wydaj e się słuszn~ w ówczesnych warunkach. Inaczej 
ma się rzecz z ,a.graniczeniem czwartym, które odmawia prawa 
wyborczego 

"osobom, które w czasie okupacji z oczywistą szkodą dla na­
rodu polskiego czerpały korzyści ze współpracy gospodarczej z 
władzami okupacyjnymi" (art. 2, ust. 1., pkt. 4). 

Sformułowanie tego przepisu musi nasuwać zastrzeŻ1enia z 
punktu widzenia prawnego. Potępiając - zgodnie z całą pOlską 
opinią publiczną - przypadki współpracy gospodarczej z nie­
mieckimi okupantami, nie można uważać za prawnie uzasad­
nione pozbawienie prawa wyborczego z takiego tytułu, który 
nie został określony jako prrestępstwo karne, stwierdzone pra­
womocnym wyrokiem sądowym, orzekającym o utracie praw pu­
blicznych. Tego rodzaju współpraca podpadałaby zresztą pod 
wspomniany wyżej przepis art. 2 ust. 1, pkt. 2 ordynacji wybor­
czej. Brzmienie powołanego przepisu nie określa ani co naLeży 
rozumieć przez współpracę gospodarczą, ani reż co oznacza wy­
rażenie "czerpanie korzyści". Każdy vobotnik lub funkcjonariusz 
w zakładach przemysłowych pod zarządem niemieckim mógłby 
narazić się na tego rodzaju zarzut, podobnie, j a.k kaŻdy kupiec 
lub rolnik zmuszony do świadczeń na rzecz okupanta. Ponad­
to ustawa zupełnie pomija pytanie, jaka ma być podstawa praw­
naJ pozbawienia prawa wyborcrego z tytułu tego przepisu. Tłu­
m!lJcząc j ego znaczenie w sposób dosłowny, można by przy­
jąć, że do utraty prawa głosowani~ wystarcz~ podniesienie za­
rzutu albo poufna informacja, gdyz ustawa me wymaga nawet 
uprawdopodobn~eniru takiego zarzutu. 

Wymienione ograniczenia nie wyczerpuj ą listy ograniczeń 
czynnego prawa wyborcrego. 

Dalszy przepis ordynacji wyborczej stanowi: 

"nie biorą udziału w głosowaniu osoby, współdziałają.ce z 'pod­
ziemnymi organizacjami faszystowskimi lub 'bandamI, dązący­
mi do obaleniru demokratycznego ustroju Państwa " (art. 2 
ust. 2). 

Jakru jlest treść prawna tego przepisu? Według zobowiązań, 
przyjętych przez Tymczasowy Rząd Jedności Narodowej w cza­
sie konferencji w Berlinie, wszystkie stronnictwa demokratycz­
ne i antynazistowskie miały być dopuszczone do udziału w wol­
nych i nieskrępowanych wyboraCh. W protokóle konferencji 
berlińskiej brakuje wyjaśnienia, jakie stronnictwa Odpowiada­
ją temu określeniu. Korzystając z tej luki, Prezydium Krajo­
~j Rady Narodowej w dniu 4 listopada 1945 r. powzięło uchwa­
łę, w której stwierdzl.ł(), że: 

"uzasadnionemu strukturą społeczeństwa naszego zróżnico-
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waniu demokratycznych programów społeczno-politycznych w 
pełni czynią zadość w obecnej, jeszcre nie przedwyborczej fazie 
naszego państwowego życia działające dziś stronnictwa: PPR, 
PPS, PSL, SL, Stronnictwo Demokratyczne i Stronnictwo Pra­
cy" 10). 

W ten sposób na mocy tej uchwały wyraźnie sprzecznej z za­
sada wolności działania politycznego, pozbawionej jakrejkol­
wiek podstawy prawnej i niezgodnej z zobowiązaniami berliń­
skimi T.R.J.N., zostały wyłączone od legalnej działalności, a w 
przyszłości od udziału w wyborach, stronnictwa prZieciwne reżi­
mowi, które niewątpliwie odpowiadały kwalifikacji, przyjętej 
w protokóle konfer,encji berlińskiej, a w każdym razie odpo­
Wiadały w stopniu znacznie wyższym niż partia komunistycz­
na. Stronnictwa niewymienione w powyższej uchwale Prezy­
dium KRN zostały równocześnie pozbawione możliwości jawne­
go działania, a przez to stały się - w świetle tej uchwały _ 
podziemnymi organizacjami i to organizacjami faszystowski­
mi, ponieważ każda opozycja wobec reżimu komunistycznego 
była uznalna za objaw faszyzmu. Należenie do takich organi­
zacji, względnie branie w nich udziału, stanowiło przestępstwo 
w znaczeniu art. 1 dekretu PKWN z dn. 30 października 

, 19441'.11). • 
Zasądzenie za takie przestępstwo pociągało za sobą utratę 

praw publicznych i w konsekwencji pozbawienie prawaJ wybie­
rania posłów. Do odebrania prawa udziału w głosowaniu, w 
myśl powyższego przepisu (art. 2 ust. 2), wystarczało współ­
działanie w naj szerszym tego słowa znaczeniu. Taki'e współ­
działanie występowało już w formie 

"pochwalania dążeń do obalenia demokratycznego ustroju, 
pomocy cuonkom tego rodzaju ,organizacji n~e w celu pomocy 
tym organizacjom, lecz np. z powodu związków rodzinnych z nimi 
i~p. I~zie o te formy działania antyustrojowego, które nie przy­
bIeraJą formy przestępczej, a są tak oczywiste, że ujawniają 
po stronie działającego zasadniczo negatywny stosunek do pod­
stawowych zasad ustroju" 12). 

Należy wziąć pod uwagę, że decyzje w sprawach pozbawie­
nia prawa głosowania z powodów natury politycznej należały 
w ostatecznej instancji do obsadzonych przez komunistów pre­
-zydiów wojeWÓdzkich rad narodowych (art. 30). W ten spo­
sób, zamiast urzęczywistnienia zasady pa,wszechnego prawa gło­
sowania, ordynacja wyborcza z dn. 22 września 1944 r. wprowa­
dziła ograniczone prawo wyborcze i jako miarę ograniczenia 
przyjęła c.enzus polityczny, najbardziej reakcyjny ze wszystkich, 
znanych, ogranicZJeń praw publicznych. 

W zakresie biernego prawa wyborczego, czyli wybieralności, 
ordynaCja wyborcza zawiera deklarację, która również na 

10) GrZYbowski, Ustrój Polski współczesI!-ej, str. 26. " 
~1) Dekret POlskiego Komitetu WyzwoleDla Narodowego z dn. 30 paz­

dZlernika 1944 r. o ochronie państwa. Dz. U. R.P., Nr 10, 1944, poz. 50. 
12) GrZYbowski, Ustrój Polski współczesnej, str. 86. 
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pierwszy rzut oka zdaj e się czynić zadość postulatom zasady 
powszechności wyborów. Według ustawy wszyscy obywatele R.P. 
mogą być wybierani do Sejmu Ustawodawczego, o Ue mają pra­
wo wybierania i ukończyli lat 25 w dniu ogłoszenia zarządze­
nia o przeprowadzeniu wyborów (art. 3, ust. 1). W istocie dal­
szy przepis ustawy kryje treść zasadniczo sprzeczną z zasadą 
powszechnego prawa wyborczego, gdyż opiera prawo wybieral­
ności na prawie głosowania, które, jak widzieliśmy, nie jest pra­
wem powszechnym, ale ograniczonym według cenzusu politycz­
nego. Do tego dochodzi dalsze ograniczenie, które dotyczy wy­
łącznie prawa wybieralności, ustawa bowiem stanowi: 

"decyzją państwowej Komisji Wyborczej mogą być p 02ba­
wione prawaJ wybieralności te osoby, które w okresie okupacji 
zajmując kierownicze stanowiska w kraju lub na emigracji: 
przeciwdziałały walce zbrojnej z okupantem" (art. 3 ust. 4) . 

Polityczne znaczenie tego przepisu, sformułowanego w spo­
sób nieliczący się z żadnymi wymaganiami natury prawnej, jest 
wyraźne. Wiadomo jest ogóln1e, że w czasie drugiej wojny świa­
towej nie było wśród Polaków, zajmujących kierownicze sta­
nowiska w kraju lub na emigracji, ta.kich osób, które przeciw­
działałyby walce zbrojnej z okupantem, jeżeli się pominie kie­
rownicze OSOby p!llItii komunistycznej, gdyż im właśnie można 
by zrobić zarzut, ile w pewnym okre~ie drugiej wojny światowej 
- aż do wybuchu wojny niemiecko-sowieckiej - były przeciw­
ne walce zbrojnej z Niemcami. Toteż umieszczenie tego prze­
pisu w ordynacji wyborczej miało na oku specjalne coe1e poli­
tyczne. Chodziło o możność terroryzowania kierowniczych jed­
nostek z opozycji i p02bawiania ich, w razie ' potrzeby, prawa 
wybieralności. 

O pozbawieniu prawru wybieralności z powyższego tytuŁu mia­
ła decydować Państwowa Komisj a Wyborcza, powołana przez 
Prezydium Krajowej Rady Narodowej (art. 13). Decyzja Pań­
stwowej Komisji Wyborczej mogła być zaskarżona do Prezy­
dium Krajowej Rady Narodowej, które miało rozstrzygać osta­
tecznie (art. 3 ust. 4). Przepisy te podkreślają wymownie, jak 
w~elką rolę przypisywała ordynacj a wyborcza postanowieniom 
powołanego przepisu art. 3 ust. 4 o pozbawieniu prawa wybie­
ralności. 

Przechodząc do zagadnieniru zasady równości, należy zazna­
czyć, że zasada ta wymaga, aby każdy wyborca miał zapew­
niony równy udział w akcji wyborczej i aby głos jego miał rów­
ny z innymi wpływ na rezultat wyborów. Pierwszemu warun­
kowi odpOWiada przepis, że każdy wyborca ma prawo oddania 
jednego gŁosu w tym obwodzie głosowania, w którym zostani.Je 
wpisany do spisu wyborców (art. 1 ust. 2). Wpływ wyborców na 
rezultat wyborów jest równy wówczas, gdy stosunek ilości wy­
borców do ilości posłów, przypadających na dany okręg, jest 
taki sam, jak w innych okręgach wyborczych. Ordynacjru wy­
borcza z dn. 22 września 1946 r. przyjęła za pOdstawę rozdzia-
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łu mandatów ilość mieszkańców, a nie ilość wyborców i w ten 
sposób dopuściła się odchylenia od zasady równości. To odchy­
lenie stało się podstawą dalszego naruszenia wymagań wyni­
kających z zasady równości. Przyjmując ilość mieszkańców za 
podstawę rozdziału mandatów, ordynacja nie zastosowała rów­
nej miary do wszystkich okręgów. Według spisu ludności, prze­
prowadzonego w dn. 14 lutego 1946 r . ludność Polski wynosiła 
ok. 24 milio~ (dokładnie 23.929.800)13). Wobec tego, że w okrę­
gach miano wybrać 372 posłów (ar,t. 6, ust. 2 ord. wybJ, jeden 
mandat poselski przypadał ' na około 64.400 mieszkańców. Od­
stępując od tej miary, przydzielono na poszczególne okręgi róż­
ne ilości posłów. W niektórych Okręgach przypadało około 80 
tysięcy mieszkańców na jeden mandat poselski, gdy w innych 
okręgach wystarczało około 33 tysięcy mieszkańców do przy­
znania jednego mandatu 14). Rozdział mandatów został więc 
dokonany w ten sposób, :ZJe up~ilej{)wano okręgi wyborcze, 

. położone na Ziemiach Odzyskanych, które w lutym 1946 r. li­
czyły 5.283'.000 mieszkańców 15 ), a więc około 22 0/0 ludności. Pró­
bowano uzasadniać to uprzywilejowanie przy pomocy argumen­
tów wszelkiego rodzaju. Między innymi, twierdzono, że wielkie 
ilości repatriantów ze wschodu i zachodu osiedliły się na tych 
ziemiach po spisie ludności, wskutek czego należało je doliczyć 
- w imię zasady równości - do liczby mieszkańców Ziem Od­
zyskanych, ustalonej w spisie ludności. Według tych argumen­
tów, zastosowanie wyników spisu ludności przy rozdziale man­
matów byłoby sprzeczne z zasadą równości w stosunku do Ziem 
Odzyskanych 16). 

Ten argument nie był uzasadniony. Cyfry ruchu ludności za 
rok 1946 nie przem3Jwiają wcale za tym, że po spisie lutowym 
ludność ziem zachodnich znacznie · się powiększyła. Wprawdzie 
napływ osadników na Ziemie Odzyskane w czasie od dn. 14. II. 
1946 r . do dn. 31. XII 1946 r. wynosił 1.569.000 osób, ale w tym 
czasie 616,555 Niemców opuściło te ziemie17). Wobec tego nale­
żało przyjąć raczej spadek liczby ludności a nie jej wzrost w 
stosunku do wyników spisu. . 
Udział wyborców w głosowaniu w dn. 19 stycznia 1946 r. po­

twierdza całkowicie moje spostrzeżenia. W okręgach na Zie­
miach Odzyskanych 1 mandat poselski przypadał na 20.000 gło­
sujących, podczas gdy na innych terenach 1 mandat przypadał 
na 40.000 głosujących 18). Przyczyny tego uprzywilejowania 
Ziem Odzyskanych należy szukać nie w statystyce ruchu lud­
ności, ale na innej płaszczyźnie. WytŁumaczyć j e można, mię-

, 
13) Rocznik Statystyczny 194'7, Warszawa 1947 r ., str. 13 i nast. 

1
14) Wykaz okręgów wyborczych. Załącznik do ustawy z dn. 22 wrześ­

nNa 1946 r. Ordynacja. wyborcza. do Sejmu Ustawodawczego, Dz. U. R.P. 
r 48, 1946, poz. 274. 
15) Rocznik Sta.tystyczny, 1947, str. 20. 
116) GrZYbowski, Ustrój Polski współczesnej, str. 88. 
7) Rocznik Statystyczny 1947, str. 29 1 31. 

18) Rocznik Statystyczny 1947, str. 181 1 nast. 
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d.zy ~ymi, sz~zególnymi stosunkami, jakie panowały na tych 
zlemlach po wOJnie. Władze lokalne i organizacje partyjne mia­
ły ~ożność wywarcia: wielkiego wpływu na wyborców. Byli ni­
mi swieżo przybyli osadnicy, pozbawieni własnych organizacji 
społecznych i politycznych. 

~a.sada proporcjon~lności p~zostaje w związku z zasadą rów­
nOSCl. Istotą proporcJonalnosCl przy wyborach jest sposób obli­
czania mandatów proporcjonalnie do ilości głosów oddanych na 
listy kandydatów. 
Według ordynacji wyborczej, w okręgach wyborczych wybie­

ra się 372 posłów, zaś 72 posł.ów przypada na listy państwowe 
(art. 6, ust. 4 ord. wybJ. 

W podziale 72 mandatów z list państwowych uczestniczą tyl­
ko te listy pa1ństwowe, które z przyłączonych do nich list okrę­
gowych przeprowadziły kandydatów w sześciu co najmni~j okrę­
gach. 

. Organy wyborcze. W celu przeprowadzenia wyborów ordyna­
CJ a wyborcza powołuj e szereg organów wy·borczyCh. Do nich na­
leżą: Generalny Komisarz Wyborczy, Państwowa Komisja Wy­
borcza, Okręgowe Komisj e Wyborcze oraz Obwodowe Komisj e 
Wyborcze. 

GeneraJ.nego Komisarza WYborczego mianUje Prezydium KRN 
- na wniosek Prezesa Rady Ministrów spośród sędziów Sądu 
Najwyższego, Najwyższego Trybunału LUdowego lub Sądu Ape­
lacyjn.ego (art. 12, ust. 1). Tak szerokie grono kandydatów da­
wało Prezydium KRN możność wybrania osoby zaufanej pod 
względem pOlitycznym. Generalny Komisarz Wyborczy jest je­
dynym czynnikiem, od którego ustawru wymaga kwalifikacji sę­
dziowskich. Nie musi posiadać tych kwalifikaCji nawet zastęp­
ca Generalnego Komisarza Wyborczego, którego mianUje Pre­
zydium KRN na wniosek Prezesa Rady Ministrów (art. 12, 
ust. 2l. 

W skła,d Państwowej Komisji Wyborczej wchodzi Generalny 
Komisarz Wyborczy, jaiko przewodniczący, i jego zastępca oraz 
sreściu członków, którzy mają reprezentować sześć klubów po­
selskich, zasia:dających w KRN. Kluby nie desygnUją jednak 
tych reprezentantów w sposób bezpośredni. Członków Państwo­
wej Komisji Wyborczej mianuje Prezydium KRN na podsta­
wie propozycji klubów, które obowiązane są przedstawić co naj­
mniej po trzech kandydatów. W pOdobnym trybi'e następuje 
również powołanie sześciu zastępców członków Państwowej Ko­
misji Wyborczej (art. 13, ust. 1). W ten sposób PreZYdium KRN 
uzyskało wpływ na dobór członków Państwowej Komisji Wy­
borczej. 

Okręgowa Komisj a Wyborcza składa się z przeWOdniczącego 
i jego zastępcy, mianowanych przez Generalnego Komisarza 
Wyborczego, oraz trrech członków 1 trzech zastępców, wyzna­
czonych przez wojewódzkie rady narodowe, właściwe dla siedzi­
by komisji, a w mieście st. Warszawie i w mieście Łodzi - przez 
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rady narodowe tych miast. Członkami Okręgowej Komisji Wy­
borczej mogą być tylko wyborcy danego okręgu (art. 14, ust. 1). 

W skład Obwodowej Komisji Wyborczej wchodzi przewodni­
czący i j ego zastępca, powołani przez przewodniczącego Okrę­
gowej Komisji Wy·borczej oraz trzech członków i dwóch zastęp­
ców, powołanych przez właściwe wojewódzkie rady narodowe. 
Członkowie Obwodowej Komisji Wyborczej powinni być powo­
łani spośród wyborców danego obwodu, jednak tylko w miarę 
możności (art. 15l. 

Jak wynika z powyższych prrepisów, ordynaCja wyborcza od­
dał.a przeprowadzenie wyborów w okręgach i obwodach w ręce 
rad narOdowych. Wyeliminowano zupełnie czynnik sądowy, po­
nieważ sądownictwo w owym czasie nie było jeszcze zupełnie 
opanowane przez partię komunistyczną i wskutek tego nie 
uchodziło w oczach komunistów za organ godny zaufania. 
Z podanych powodów wyłączono przedstawicieli społeczeń­
stwa, a nawet delegatów administr!\cji, którzy j.eszcze przy gło .... 
sowaniu ludowym w dn. 30 czerwca 11146 r. wchodzili do lwmi­
sji głosowania (art. 7, lit. b pow. ustawy o prze,prowadzeniu 
głosowania ludowego). Rady Narodowe, utworzone przez partię 
komunistyczną, przy sposobności opanc,wania przez nią wła­
dzy w Polsce, znajdowały się całkowicie w ręku partii. W kon­
sekwencji, powołanie do komisji wyborczYCh przedstawicieli rad 
narodoWych znaczyło tyle, co powierzenie przeprowadzenia wy­
be·rÓw samej partii komunistycznej. 

Czynności wyborc~. Sporządzenie spisu wyborców oddzielnie 
dla każdego obwodu głosowania jest obowiązkiem Zarządów 
miejskich lub gminnych (art. 22). Spisy te powinny Obejmo­
wać wszystkich obywateli, którym przysługuje czynne prawo 
wyborcze. W praktyce skreślono ze spisów również wszystkie oso­
by, które mając prawo wybierania, nie biorą udziału w głoso­
waniu (art. 2, ust. 2)19). 

Zarządy miejskie lub gminne przesyłają spisy wyborców do 
Obwodowej Komisji Wyborczej, która sprawdza - jeszcze przed 
wyłożeniem spisu do przeglądania - czy nie naruszono przy 
sporządzaniu spisu przepisów ordynacji wyborczej (art. 
24, ust. 1). W szczególności, komisja wyborcza może uzu­
pełnić z urzędu spis wyborców w przypadku pominięcia w nim 
osób, uprawnionych do głosowania, względnie skreślić ze spi­
su wyborców osoby, które zostały nań wciągnięte, chociaż nie 
mają prawa do glosowania (art. 24, ust. 2 i 3). Ordynacja wy­
borcza nie wskaZUje z jakiego źródła Obwodowa Komisja Wy­
borcza ma czerpać materiał do uzupełnienia spisu wyborców, 
względnie skreślenia osób nieuprawnionych. Ordynacja wybor­
cza nie wspomina również, czy i jakie dochodzenia może pod­
jąć Obwodowa Komisja dla zebrania rzeczowego materiału in­
formacyjnego w tych sprawach. Ta strona działalności komisji 

19) Grzybowski, l]strój Polski współczesnej, str. 99. 
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pokryta jest w ordynacji wyborczej milczeniem i nie bez po­
wodu. 

W myśl przepisów ordynacji wyborczej, państwowe listy kan­
dydatów należało zgłaszać na piśmie na ręce Generalnego Ko­
~is!l;rza wyb?rcz~~o. Zgłosz.enie listy ~aństwowej powinno pod­
plSac co naJmrueJ 500 osob uprawnlOnych do głosowania w 
dwóch okręgach wyborczych, przy czym co najmniej 200 osób 
z k~~dego okręg~. Liczba kandydatów na liście państwowej nild 
moze przekraczac 120 (art. 40). Sprawdzanie ważności zgłoszo­
nych list państwowych i poszczególnych kandydatów re~ują 
przepisy ordynacji w sposób analogiczny do procedury sto~owa­
nej przy listach okręgowych. Kandydrutury poselskie w okrę­
gach zgłasza się w drodze pisemnej na ręce przewo<iniczacego 
Okręgowej Komisji Wyborczej (art. 33, ust. 1). , Ta sama osoba 
może być zgłoszona, jaJko kandydat, w trzech najwyżej okrę­
~~Ch. W jednym okręgu można kandydować tylko nlli jednej 
liscie . (ar.t .. 33, ust. 3 i 4). Do zgłoszenia kandydatury należy do­
łączyc oswladczenie kandydata, że zgadza się na wystawienie 
je~o kandydatury. Zgłoszenie kandyda,tów powinno pOdpisać 
przynajmniej 100 wYborców, zamieszkałych w danym okręgu 
wyborczym. Osoby, podpisane na liście, muszą mieć prawo wy­
bierania i figurować w spisie wyborców. Osoba, której ustawa 
nie dopuszcza do udziału w głosowaniu, nie może podpisywać 
zgłoszenia, list! kandydatów. Liczba kandydatów na liście okrę­
gowej nie moze przekraczać dwukrotnej liczby posłów przypa­
dających na dany okręg (art. 35). Okręgowa Komisja Wybor­
cza bada zgodność zgłoszenia listy kandydatów z przepisami 
ordynacji wyborczej. W razie stwierdzenia ta!kiej niezgOdności 
przewodniczący komisji zawiadamia o tym pełnomocnika listy' 
który powinien usunąć wytknięte braki w ciągu trzech dni pod 
rygorem uznania poszczególnej kandydatury lub całej listy za 
nieważną. Jeśll okazało by się, ż.e listaJ została podpisana przez 
osoby, które nie mają prawa głosowania i liczba pOdpisów spa­
dł~ poniżej liczby 100, wymaganej przez ordynacj ę wyborczą, 
wowczas Okręgowa Komisja Wyborcza unieważnia powyższa li­
stę. Jeśliby zgłoszono kandydaturę osób, które skreślono ze spi­
su wyborców z powodów wymienionych wart. 2 ustawy lub, któ­
re Państwowa Komisja Wyborcza pozbawiła prawa wybieralno­
ści, wówczas Okręgowa Komisja WyborczaJ unieważnia kandyda-
turę tej osoby. , 

Decyzje Okręgowej Komisji Wyborczej w sprawach dotyczą­
cych unieważnienia poszczególnych kandydatur lub list kandy­
datów są ostateczne. Zbyteczne jest podkreślać, że organy wy_ 
borcze nie uchylały się od stosowania tych przepisów 20), które 
dawały im w ręce skuteczne narzędzie do unieważniania list 1 
Ikandydatów opozycyjnych. 

Wystarczy przyjrzeć się terminom ustalonym w kalendarzu 

20) Stefan Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, Warszawa 1951. 
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wyborczym 21), aby odcyfrować praktyczny sens tych przepisów. 
W chwili, gdy upływał termin do zgłaszania państwowych list 

kandydatów (lO. XII. 1946 r.), względnie okręgowych list kan­
dydatów (20. XII. 1946 r.), wyborcy nie mieli pewności, czy pra­
wo gliosowania przysługuje im definitywnie, a kandydaci nie by­
li pewni swego prawa wybieralności. Czasokres do wnosze­
nia reklamacji (od 17. do 24. XII. 1946) był jeszcze otwarty, a 
każd'y wyborca pOdpisany na liście nie zależnej od partii komu­
nistycznej oraz kandydat na tej liście mógł spotkać się z wystą­
pieniem przeciwko umieszczeniu go w spisie wyborców, a tym 
samym - z zakwestionowaniem ważności jego podpisu, względ­
nie kandydatury. Wniesienie takich reklamacji prowaldziło w 
praktyce do unieważnienia listy z powodu nie dostatecznej ilo­
ści ważnych podpisów, względnie do unieważnienia kandydatury. 

Po ustaleniu wyników wyborów we wszystlkich okręgaCh Pań­
stwowa Komisja Wyborcza dokonuje podziału 72 mandatów z 
list państwowych między te listy, które z przyłączonych do nich 
list okręgowych przeprowadziły kandydatów w sześciu co naj­
mniej okręgaCh (art. 65, ust. l i 2). Rozdział mandatów z listy 
państwowej następuje w stosunku do ilości mandatów, uzyska­
nych w okręgach przez listy przyłączone do poszczególnych list 
państwowych (art. 65, ust. 3). 

Z kolei Generalny Komisarz Wyborczy ogłasza rezultaty wy­
borów w poszczególnych okręgach wraz z przy~ałem manda­
tów z listly- państwowej oraz nazwisklli wszystkich wybranych 
posłów. Na podstawie tego ogłoszenia, dokonanego w Dzienniku 
Urzędowym R.P. "Monitor Polski", posłowie otrzymują listy 
uwierzytelniające: posłowie wybrani w okręgach - z rąk Prze­
'wodniczącego Okręgowej Komisji Wyborczej, zaś wybrani z listy 
państwowej - z rąk Generalnego Komisarza Wyborczego. 

Kontrola wyborów. Jednym z istotnych warunków swobodnych 
i niesfałszowanych wyborów jest stały i skuteczny nadzór orga­
nów niezależnych nad po'szczególnymi fazami postępowania wy_ 
borczego. 

Jak wiadomo, kraje demOkracji ludowej nie tolerują istnienia 
żadnych niezależnych organów państwowych i z tego beż powo­
du odpada jeden z naj istotniejszych wa,runków praWidłowego 
przeprowadzenia wyborów. W czasie uchwalania ordynacji wy­
borczej w organach wymiaru sprawiedliwości pracowało jeszcze 
wiele osób, które nie budziły zaufania nowego reżimu. Z tego 
pOWOdu Krajowlli Rada Narodowa odrzuciła myśl powierzenia 
nadzoru nad czynnościami wyborczymi instytucj om sędziowskim 
i całą procedurę wyborczą w obwodach i okręgach przekazała 
przedstawicielom rad narodOWYCh, które stanowią "transmisję" 
partii komunistycznej w aparacie państwowym naJ szczeblach 
lokalnych. W taki.ej sytuacji politycznej i prawnej nie można 

21) Kalendarz wyborczy, Załącznik do zarządzenia Prezydium Kra­
jowej Rady Narodowej z dn. 12 listopada 1946 r., Dz. U. R.P. Nr 58. 
1946, poz. 322. 



44 ANTONI NOWAK 

w agóle mówić o kantrali legalnaści pracedury wyborczej przez 
nadrzędne organ'Y' wyborcze. 

Ordynacja wYDo,rcza wymienia dwa przypadki kontrali czyn­
ności wyborczych przez organ sędziowski i z tego. powadu za­
sługujące na uwagę. W pierwszym przypadku chadzi Q pratest 
przeciw wyborowi pasła lub ważnaści wybarów, w drugim zaś 
o zakwestianowanie mandatu pasła na pasiedzeniu Sejmu. W 
obydwu wypadkach rozstrzygnięcie należy do Sądu Najwyższego.. 

Praoost przeciw wybarowi pasła lUD ważnaści wy'barów maże 
wnieść k;a~dy wybarca w ciągu siedmiu dni ad agłaszenia wy~ 
ników wyborów. Ordynacja nie daje odpawiedzi na pytanie, czy 
walno wnasić protesty przeciw wyboram w poszczególnych o.krę­
gach, czy też można w jednym prateście zakwestianawać wy­
bory w kilku akręgach, względnie w całym państwie. Wabec mil­
czenia ustawy wypadała by przyjąć, że ustawa nie robi różnicy 
między pierwszym i drugim przypadkiem i że wabec tego nie 
ma przeszkód w ustawie, aby pratesty przeciw wyboram w ca­
łym państwie były rozpatrywane merytorycznie. Ten punkt wi­
dzenia nie znalazł uznania u prawników kraj awych 22), którzy 
stanęli na stanowisku, że ardynacj a wyborcza nie uznaj e pro­
testów, dotyczących wy'borów w całym państwie. Stanowisko to 
aznaczała adrzucenie aJ limine pratestów wniesionych przeciwko 
wybarom w całym państwie. 

Pratesty przeciwko ważności wybarów należy wnosić na ręce 
Generalnego Komisarza Wyborc~ego, który wyznacza siedmia­
dniowy termin da wnoszenia zarzutów, po czym przesyła pra­
test wra2l z nadesłanymi zarzutami do Sądu Najw<yższego. Do 
razpatrzenia protestów powałana jest 12lba Karna Sądu Najwyż­
szego w składzie trzech sędziów (art. 74). W myśl wydanego. 
już pa wyborach Regulaminu Sądu Najwyż~go 28), skład sę­
dziów, sędziego sprawozdawcę, parządek dzienny i termin każ­
dego posiedzenia wyznacza Pierwszy Prezes Sądu Najwyższego. 
(§ 63, Reg. S. N.). Zamiast komentarza do tego przepisu wystar­
czy nadmienić, ż,e funkcję Pierwszego Prezesa Sądu Najwyższe­
go. pełni Wacław Barcikowski, wicemarszałek Sejmu Ustawa­
da,wczego i członek Rady Państwa w jednej osabie. 

Ordynacja wyborcza nie zawiera wskazówek wyjaśniających, 
które przepisy ordynacji wybarczej mają charakter istotny i 
kto. ma ustalać fakty popełnionych przestępstw. Brak wyraźnej 
odpawiedzi na te pytania oraz po.zostawienie Sądowi Najwyż­
szemu swobody uznania, co. należy rozumieć przez wywarcie de­
cydującego wpływu na wyniki głasawania lub ustalenie tych 
wyników podważa zaufanie i wiarę w skuteczność pratestu araz 
abiektywizm w jego załatwieniu. 

Od protestów przeciw ważnaści wyborów lub wyborawi pc­
sła należy odróżnić zakwestionowanie mandatu poselskiego. Mo-

22) Grzybowski, Ustrój Polski współczesnej, str, 106. 
23) Rozporządzenie Ministra Sprawiedliwości z dn. 5 maja 1947 r. 

. Regulamin Sądu Najwyższego. Dz. U. R. P., Nr 38, 1947, poz. 189. 
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że ono nastąpić w Ciągu trzech pierwszych posiedzeń Sejmu 
Ustawodawczego w trybie, przewidzianym dla nagłych wniasków 
poselskich (art. 75, ust. 1 ord. wyb'). Przyczyną zakwestianawa­
nia mandatów może być zarzut 'braku prawa wybieralności. Wo­
bec tego, że przesłanką biernego. prawa wyborczego jest posia­
danie uprawnienia do głosowania, zarzut dotyczący braku tego 
uprawnienia może być również przyczyną zakwestionawania man­
datu. Jak wiadoma, chodzi tu przede wszystkim o zarzuty na­
tury pOlitycznej, nie papM"te orzeczeniem sądawym, wymierzcne 
przeciwko pasłom opazycji. W ten spasób zakwestionawanie 
mandatu daje partii kamunistycznej dodatkowe narzędzie pa­
lityczne, które służy da eliminacji apaZJycji z Sejmu Ustawadaw­
czego. 

W razie zakwestianawania mandatu pasła Sejm przekazu­
je sprawę do zbadania irazstrzygnięcia Sądawi Najwyższemu 
(art. 75, ust. 2). 

struktura Sejmu 

Posłowie. Ustawa Krajowej Rady Naradawej z dn. 22 wrześ­
nia 1946 r. oraz przeprawadzane w dn. 19 stycznia 1947 r. wyba­
ry stanawiły padstawę jednaizbowego zgromadzenia poselsltie­
go., nazwanego Sejmem Ustawadawczym. W skład tego. Sejmu 
w,eszła 444 poslów. 

Ustawa kanstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. nie podtrzymała 
przepisu art. 20 Konstytucji marcawej, który stanawiŁ, że posła­
wie są przedstawicielami całego narodu i nie są krępowani żad­
nymi instrukcjami wyborców, ale również nie określiła wyraź­
nie, jakie stanowisko prawne przysługiwać ma pasłom. W kra­
jach dyktatury komunistycznej pasłowie nie. są przedstawiCie­
lami woli narodu jaka całaści. Pawołani do reprezentawania 
rzekomej woli wybarców panaszą wobec nich rzekomą adpowie­
dzialnaść w sposób bezpośredni 24) • 

Ze względów taktycznych pominięta ta zagadnienie w przepi­
sach konstytucyjnych i pozostawiana praktyce zrealizowanie 
wskazań partii komunistycznej w tym zakresie. We wspam­
nianej ustawie kanstytucyjnej z dn. 19 lutego. 1947 r. poprze­
stano jedynie na przyjęciu pewnego ogólnikowego założenia. 

Z charakteru posłów, jako członków organu państwa powo­
łaruego do stanowienia praw i kontrali rządu, wynika zasada, 
że nie walno im łączyć mandatu poselskiego z równoczesnym 
sprawowaniem innych urzędów państWOWYCh oraz z udziałem 
w pewnych stosunkach prawnych. Celem tej zasady, czyli tzw. 
incompatibilitas, jest zapewnienie posłowi niezależności od rzą­
du oraz innych arganów państwowych w ogÓle. Ni.ezależnaść 
pOSła wymaga, a-by poseł nie wykonywał równocześnie innych 
funkcji urzędowych, opłacanych z kasy państwowej lub po­
chodzących z nominacji przez organy państwowe. System de­
makra.cji parlamentarnej zna tylko nieliczne wyjątki od tej 

24) Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1951, str. 353 i nast . 
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reguły, w szczególności pozwala posłom jedynie na sprawowa­
nie urzędu ministra i wykonywanie zawodu profesora wyższej 
uczelni. 
Wyjątki te są o tyle uzasadnione, że ministrów powołuje się 

zwykle z goc~a posłów i że ministrowie odpowiadaj ą przed cia­
łem parlamentarnym, zaś naJ mianowanie profesorów wyższej 
uczelni rząd - w zasadzie - nie wywiera stanowczego wpły­
wu. W systemie dyktatury jest inaczej; dąży się do uzależnie­
nia wszysbkich urzędów i obywateli od dyktatury i w związku 
z tym nie istnieje w tym systemie zagadniJenie zabezpieczenia 
niezależności posłów od czynników rządowych. 

Ordynacja wyborcza z dn. 22 września 1946 r. przyj,ęła 
wprawdzie zasadę incompatibilitas, ale zmniejszyła znacznie 
zakres jej zastosowania. Funkcjonariusze państwowi i samo­
rządowi z chwilą wyboru na posła otrzymują urlOp na czas 
trwania mandatu, ale przepis ten nie dotyczy ministrów, pod­
sekretarzy stanu i nauczycieli szkół wyższych, a ponadto nie 
odnosi się do dyrektorów departamentów, osób zajmujących 
w ministerstwach stanowiska równorzędne, kierowników sa­
modzielnych urzędów i innych instytucji samodzielnych, wo­
jeWOdów i wicewojewodów, a także członków urzędów samo­
rządowych (art. 5 ord. wyb.). W rezultacie tego przepisu ordy- . 
nacji wyborczej można powiedzieć, że reguła incompatibilitas 
została odwrócona. Tylko nieliczne kategorie urzędników mo­
gą korzystać z urlopów w okreste piastowania mandatu posel­
Skiego, znakomita zaś więksoość wykonywuje równocześnie 
swoje obowią:?!ki w urzędach państwowych i zasiada w Sejmie. 
Ale i ten stan rzeczy, który nadaje -SejmOWi Ustawodawczemu 
dość wyraźny charakter zgromadzenia urzędniczego, pOdlega kry­
tyce, jako nieodpowiadający istocie ustroju "demokracji ludo­
wej" i należy spOdziewać się, że w konstytUCji zasada incom­
patibilitas nie znajdzie więcej miejsca (porów. Rozmaryn: 
"Polskie prawo państwowe", 1951, str. 360). 

W myśl art. 53 KonstytUCji z 1921 r., w związku z art. 13 
ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r., Prezydent nLe mo­
że należeć do składu Sejmu. Z przepisów konstytucyjnych wy_ 
nika, że nie ma przeszkód, aby posłowie wchodzili w skład 
Rady Państwa, do której m. in. wchodzą: marszałek i wicemar­
szałkowie Se-jmu (art. 15, ust. 1 ustawy konstytucyjnej z dn. 
19. II. 1947 r.). W praktyce Sejm Ustawodawczy wyrażał zgodę 
na kooptację posłów do Rady Państwa 25). 

W świetle ustawy konstytucyjnej posłom do Sejmu Ustawo­
dawczego przysługuje szereg uprawnień na wzór przywilejów, 
z jakich korzystają członkowie ciał parlamentarnych w pań­
stwach demokratycznych. Na pierwsze miejsce wysuwa się 
przywilej nieodpowiedzialności poselskiej, tzw. immunitet par-

25) SpraWOZdania stenograficzne z posiedzeń Sejmu Ustawodawcze­
go, Warszawa 1947-1951, WYdawnictwo Sejmu UstaWOdawczego. Spra­
wozdania z 57, 65, 69 posiedzenia. 
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lamentarny. Celem wspomnianego przywileju jest to, by wola 
narodu reprezentowana przez posłów mogła wypowiedzieć się 
w sposób zupełnie swobodny. Stąd immunitet poselski pokrywa 
nawet przestępstwa polityczne, popełnione przy sposobnc8ci 
wykonywania mandatu. Przywilej ten ma charakter absolutn.ej 
nieOdpowiedzialności, której nie można zawiesić lub odebrać 
nawet na podstawie UChwały parlamentu. Jest to _nieodpowie­
dzialność trwała, gdyż broni posła także po upły;wie jego man­
datu. Jedyna .odpowiedzialność, jaką poseł ponosi, w związku z 
wykonywaniem mandatu, jest odpowiedzialność dyscyplinarna 
wobec izby poselskiej. 

UstawaJ konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. (art. 11) utrzy'­
mała w mocy przepis art. 21 Konstytucji z 1921 r., który okreś­
lał istotę powyższego przywileju. 

W myśl przepisu Konstytucji marcowej, posłowie nie mogą 
być pociągani do odpowiedzialności za swoją działalność w Sej­
mie lub poza Sejmem, wchodzącą w zakres wykonywania man­
datu poselskiego, ani w czasie trwarua mandatu, ani po jego 
wygaśnięciu. Posłowie odpowiadają jedynie przed Sejmem za 
przemówienia i odezwania się oraz manifestacje w Sejmie. Tu­
taj Obowiązują posła postanowienia regulaminu sejmowego o 
odpowiedzialności porządkowej i dyscyplinamej (art. 79-90 re­
gulaminu Sejmu), a także o odpOwiedzialności honorowej (art. 
91-97 regulaminu Sejmowego). ZaJ naruszenie prawa osoby 
trzeciej posłowie mogą -być pociągani Ido Odpowiedzialności 
sądowej tylko wówczas, jeśli władza sądowa uzyska naJ to ze­
zwolenie Sejmu. 

O ile chodzi o działalność, która nie należy do wykonywania 
mandatu poselskiego, przepis powyższy stanowi, że przez cały 
czas trwania manda tu posłowie nie mogą być pociągani do od­
powiedzialności karno-sądowej, karno-administracyjnej, dy­
scyplinarnej bez zezwolenia Sejmu. Co więcej, na żądanie Sej­
mu ulega zawieszeniu - a~ do wygaśnięCia mandatu - każde 
postępowanie, wdrożone przeciw posłowi przed uzyskaniem 
mandatu. . 
Według dalSZYCh przepisów art. 21 Konstytucji marcowej po­

słowie nie mogą być pozbawieni wolności bez zezwolenia Sej­
mu. Jest to przywilej nietykalności poselSkiej. CeLem tego przy­
wilej u, według Konstytucji marcowej, było niedopuszczenie do 
tego, aby rząd - pod fikcyjnym lub nawet rzeczywistym pre­
tekstem ścigania przestępstw , n1ezwiązanych z wykonywaniem 
mandatu poselskiego - terroryzował posłów lub dążył do usu­
nięcia cpozycjonistów z parlamentu lub w ogóle z działalności 
PUblicznej. 

Sejm Ustawodawczy w praktyce swej nie sprzeciwiał się nig­
dy żądaniom organów wykonaWCZYCh wydania posła, nie wyłą­
czając także tych przypadków, kiedy chodziło o oskarżenia, do­
tyczące przestępstw politycznych. Ze sprawozdań sejmowych 
nie wynika, aby fakt aresztowania posła był podawany bez-
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zwłocznie do wiadomości Sejmu. Sejm dowiadywał się o uwię­
zieniu posła dopiero z wniosku o wydanie tego posłaJ władzom. 

Praktyka Sejmu Ustawodawczego nie uznaje zakazu obej­
mowania przez posła urzędów państwowych, chociaż; były by 
to takie urzędy, które oOrdynacja wyborcza uważa za; niepołą­
czalne z mandatem poselskim. Na podstawie tej praktyki w 
przypadku mianowania posła na Jakikolwiek urząd państwo­
wy poseł nie traci mandatu (porówn. Rozmaryn, Polskie pra­
wo państwowe, 1951, str. 361). 

Ani ustawa konstytucyjna ani ordynacja wyborcza nie za­
wierają przepisu, pozwalającego na pozbawienie posła man­
datu. W ustroju deIlllolkracji parlarnJentatI'nej mandat pos~a 
jako przedstawiciela całego narodu, nie może być odwołany 
przez nikogo. Posła nie wiąże żaden stosunek umowny z wybor­
cami lub z partią, do której należy. Ani wyborcy, ani parla­
ment nie mają prawa; odwołania posła. Na tym stanowisku 
stała też Konstytucja z 1921 r. W tekście konstytucji z 1947 r. 
nie ma podstawy do wniosku, że posła można pozbawić man­
datu. W tym stanie rzeczy pozbawienie posła mandatu jest 
bezprawne. Praktyka sejmu Ustawodawczego poszła jednak Vi 
kierunku tego bezprawia. Sejm w drodze prostej uchwały po­
zbawia posłów mandatu z przyczyn natury politycznej. Uchwa­
ły Sejmu w tych sprawach zapadają bez dyskUSji i jednomyśl­
nie. Na przykład, w ten sposób Sejm Ustawodawczy uchwalił 
wniosek, zgłoszony przez PZPR, następującej treści: 

"Sejm Ustawodawczy pozbawia; Sta?is~awa Bańczyka, To­
masza Kołakowskiego i Stanisława WOJclka m andatów posel­
skich" 26). 

Kadencja i sesje Sejmu. Kadencja Sejmu Ustawodawczego 
trwa lat pięć, licząc od dnia zwołania Sejmu, tj. od dn. 4 lu­
tego 1947 r. (art. 6 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). 
W świetle ustawy konstytucyjnej przedłużenie lub skrócenie 
kadencji leży tylko w rękach Sejmu, który w drodre zmiany 
ustawy konstytucyjnej może powziąć odpOWiednią decyzję. 

Zgromadzenia ciał parlamentarnych obradują w czasie swej 
kadencji bądź w sposób ciągły, bądź teiJ systemem sesji. Sys-

. tem ciągły praktykowany jest zwykle przez parlamenty, które 
mają nadrzędne stanowisko wobec organów władzy wykonaw­
czej, lub też korzystają z całkowitej od nich niezależności. Przy 
systemie sesyjnym organy władzy wykonawczej - zwykle gło­
wa państwa - wywierają wpłl!w n8.1 regulowanie terminów 
obrad ciała parlamentarnego. 
Zdawało by się, że Sejm Ustawodawczy, który przypisuje so­

r.ie charakter konstytuanty i który uznał się za zwierzchni or­
gan narodu, wypowie się za systemem ciągłości obrad i że sam 
będzie regulatorem swej działalności. Tymczasem twórcy usta-

26) Sprawozdanie stenograficzne z 54 posiedzenia. Sejmu Ustawo­
dawczego, Warszawa, 1949 r. 
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wy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. przyjęli właśnie system 
sesji za podstawę działalności sejmu Ustawodawczego i odda­
li Prezydentowi, organowi władzy wykonawczej prawo zwoływa­
nia, <ltwierania, odraczania i zamykania sesji sejmowych (art. 7). 
Ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. nie zna automatycz­
nego zbierania się Sejmu na podstawie własnej UChwały. Je­
dynie IW dwóch nadzwyczajnych przypadkach Marszałek może 
zwołać Sejm bez zarządzenia Prezydenta, ale i w tych wypad­
kach chodzi raczej o wykonanie uprawnień Marszałka, jako za­
stępcy głowy Państwa, aniżeli o jego kompetencje, jako przed­
stawiciela Sejmu Ustawodawczego. W szczegÓlności, jeżeli Pre­
zydent przez trzy miesiące nie sprawuje swego urzędu, Mar­
szałek powinien zwołać Sejm celem powzięcia uchwały, czy 
urząd Prezydenta należy uznać za opróżniony (art. Konstytu­
cji z 1921 r. w związku z art. 13 ustawy konstytucyjnej z dn. 
19. II. 1947 r.). W razie opróżnienia tego urzędu Marszałek 

.równi~ż zwołuje Sejm na specjalne posiedzenie, POŚ~ięcone wy­
boroWl Prezydenta (art. 14 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 
1947 r. i art. 3 ust. 1 ustawy konstytucyjnej z dnia 4. II. 
1947 r.27). 

Ustaw8.1 konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. ustala pewne za­
sady, którymi Pr.ezydent powinien się kierować przy zwoływa­
niu i zamykaniu sesji sejmOWYCh. W myśl tych zasad: 1) Sejm 
powinien Odbywać co rocznie dwie sesje zwyczajne, a mianowi­
cie sesję jesienną i sesję wf,osenną; 2) sesja Jesienna powinna 
być zwoływana najpóźniej w październiku, sesja wioseillUli zaś 
:- najp'óźniej w kwietniu; 3) celem sesji jesiennej jest, między 
mnyml, uchwalenie ustaw o budżecie, narodowym planie go­
spodarczym i poborze rekruta; na sesji wiosennej powinna być 
załatwiona sprawa udzielenia rządowi absolutorium na pod­
stawie wniosku Najwyższej Izby Kontroli; 4) sesja jesienna nie 
może być zamknięta przed uchwaleniem wspomnianych wyżej 
usta~ lub przed upływem dwóch miesięcy od je j zwołania (o ile 
powyzsze ustawy zostały wcześniej uchwalone), zaś zamknię­
cie sesji wiosennej nie może mieć miejsca przed powzięciem 
~chwały w sprawie 8.lbsolutorium dla rządu lub przed upływem 
Jednego miesiąca od jej zwołania (o ile uchwała absolutorium 
zo~tał.a wcześniej powzięta), (art. 7 ust. 2 i 3 ustawy konstytu­
cYJneJ)' Wspomnian8.1 ustawa konstytucyjna przyznaje Prezy­
de.ntowi prawo zamknięcia - za zgodą Rady Państwa - sesji 
seJmowej po upływie trzech miesięcy od przedłożenia Sejmowi 
rządowych projektów ustaw o budżecie, Q narOdowym planie 
gospodarczym i poborze rekruta, choćby sejm nie uchwalił tych 
ustaw. W tym wypadku Prezydent - za zgodą Rady Państwa. 
- może ogłosić te ustawy w brzmieniu projektów rządowych 
(art. 8) i w ten sposób usunąć przeszkodę, stojącą na drodze 
zamknięcia sesji. Przepis ten nie był jednak dotychczas zasto­
sowany i nie ma powodów przypuszczać, aby w systemie, opar-

27) Ustawa konstytucyjna z dn. 4 lutego 194'7 r. o wyborze Prezy­
denta Rzeczypospolitej. Dz. U. R. P., Nr 9, 1947, poz. 43. 
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tym na zdyscyplinowanej współprac~ wszystkich organów 'pań: 
stwa, posł.usznych jednemu kierowmctwu, . trz~ba ~yło uClekac 
się do tego środka. Doświadczenie wykazu~e, ze Sejm uchwala 
wszystkie projekt y rządowe ustaw w temple rekordowym. 

Obok sesji zwyczajnych ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 
1947 r. przewiduje równioeż nad~yczajne ses.je sejmowe .. ~r~­
zydent może zwołać Sejm na s~sJ.ę nad~wyczaJną ~,własz:eJ m~­
cjatywy w każdym czasie, pow~m~n zas to ,uczymc na ząda~le 
jednej trzeciej części ustawowej ll~zb~ posł?w. W tym ?,statn.lm 
wypadku zwołanie sesji nadzwyczajnej powmno nastąplc w Clą­
gu dwóch tygodni (art. 7 ust. 4). Us.ta~a konstytucyjz:a nie 
określaJ czasu trwania sesji nadzwyczajnej. W praktyce Jedyną 
dotychczas sesją nadzwyczajną była pierwsza sesja Sejm,: Usta­
wodawcZ'ego, zwołana na dzień 4 lute~o 1.947 r .. pot~m n.le było 
potrzeby zwoływania sesji nadzwyczajnej, pomewaz Sejm za­
łatwił wszystkie sprawy w czasie sesji zwycza,jnyc~. 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. nadaje Pr:~yde~­
towi również prawo odraczania sesji sejmowych. Kromkl SeJ­
mu nie notują wypadków odroczenia sesji. Sesje Sejmu Usta­
wodawczego trwają nieraz szereg miesięcy, jednak ilość po­
siedzeń sejmowych jest znikoma 28). 

Or~anizacja wewnętrzna 

Organy Sejmu. Ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. 
podaje kilka zasad organizacji wewnętrznej Sejmu. Przepisy 
szczegółowe, normujące funkcjonowanie Sejmu, miesz~zą się 

\ w regulaminie Sejmu ustawod~wcz~go. P.,czątkowo ~eJm ten 
posługiwał się regulaminem Krajowej ~ady Narodowej. ?opiero 
w dn. 25 czerwca 1948 r. Sejm uchwahł wła~ny. re~amlIl 29? . 
Według wspomnianej ustawy ~onstytucYJneJ, Sejm wybIera 

ze swego grona Marszałka, trzech wicemarszałków, sekretarzy 
1 komisjE! (art. 9). . . . 

Prawa i obowiązki Marszałka, Jako prZ'ewodm~zącego SeJm~ 
w zakresie reprezentowaniru Sejmu, kierowania Jeg~ obradan:ll 
i wykonywania władzy porządkowej i dyscyplinarnej są okres-
Ione szczegółowo w regulaminie.. . 

Z tytułu sw.ego urzędu Marszałe~ Sejmu zastępuje Prezyde~­
ta jeżeli ten nie może sprawowac swego urzędu oraz w raZle 

, 'żnienia urzędu Prezydenta (art. 40 Konstytucji marcowej 
::ią:lJkU z art. 13 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 19~7 r.). 
Marszałek Sejmu wchodzi z urzędu w skład Rady Panst~a. 

(art. 15 ustawy konstytucyjnej, z dn. 19; II. 1946 r.). Udzlał 
Marszałka Sejmu w Radzie Panstwa, ~to~ą ustawa k~nstytu­
cyjna wymienia jako jed.en z trzech najwyzszych organow wła-

28) Sprawozdania stenograficzne z posiedzeil Sejmu Ustawodaw-
cze o (od 48 do 84 posiedzenia), Warszawa, 1948-1950 r.. .. 

2~) Regulamin Sejmu Ustawodawczego ~zeczypo~politeJ PolskieJ, 
uchwalony dn. 25 czerwca 1948 r. Wydawmctwo Sejmu Ustawodaw­
czego RP. Druk Nr 343, Warszawa, 1948 r. 

NAJWYŻSZE ORGANY WŁADZY 51 

dzy wykonawczej (art. 2), stanowi charakterystyczny rys sy­
stemu ustrojowego. 

Wszyscy trzej wicemarszałkowie również wchodzą w skład 
Rady Państwa z tytułu swego urzędu (art. 15 ustawy konsty­
tucyjnej). Udziału Marszałka i wicemarszałków w Radzie Pań­
stwa nie można interpretować, jako wyrazu wpływu Sejmu na. 
działalność tego kolegium. Stan faktyczny przedstawia się 
wprost przeciwnie. Istotne zadanie Marszałka i jego zastęp­
ców polega na kierowaniu pracami i głosowaniem Sejmu zgod­
nie z życzeniami Rady Państwa. Dowodem tego jest rola Mar­
szałka i wicemarszałków na terenie sejmowym oraz cała dzia­
łalność Sejmu Ustawodawczego. 

Jest rzeczą charakteryrtyczną, że wicemarszałkowie nie tyl­
ko są członkami R&.dy Panstwa, ale sprawują ponadto ~eszcz.e 
inne urzędy państwowe . Jeden z wicemarszałków jest Pierw-

, szym Prezesem Sądu ~ajwyższego, drugi zaś wykonywa obov.riaz­
ki Przewadn!cząr.egc., Komisji Specjalnej do Walki z Naduiy­
ciami i Szkodnict.wem Gosp0darczym 30). Tego rOdzaju połącze­
nie funkcji poselskich i urzędów wicemarszałka z urzędami 
państwowymi nie jest znane w demokracji parlamentarnej. 
Wśród kcmisji sejmowych na szczególną uwagę zasługuje 

komiSja konstytucyjna. Regulamin zalicza komisję koastytu­
cyjną do 'komiSji nadzwyczajnych, której skład, zakres dzia­
łania, uprawnienia itd. określa Sejm w osobnej uchwale (art. 
62 ust. 1 i 2). W rzeczywistości, p0w0łanie komisj i konstytucyj­
nej nastąpił-o w drodze osobnej ustawy 31), która określiła jej 
skład i zadania w sposób cdmienny niż dla innych komisji nad­
zwyczajnych. Ustawa ta zostanie schrakteryzowana wówczas, 
gdy będzie mowa o przygotowaniach Sejmu do uchwalenia kon­
.stytucji. 

Posiedzenia. Sejmu. przepisy, które regulują sposób obrado­
wania Sejmu znaj dują się przeważnie w regulaminie sejmo­
wym. 

Posiedzenia Sejmu są w zasadzie jawne. Sejm może jednak 
uchwalić tajność obrad (art. 38 ust. 1). Głosowanie nad przy­
jęci.em prc,jektu ustawy lub zatwierdzeniem dekretu nie mo­
źe Odbywać się na tajnej części posiedzenia (art. 38 ust. 3 reg,). 

W posiedZJeniach Sejmu mogą brać udział: PrezYdent, człon­
kowie Rady Państwa, Prezes Rady Ministrów, ministrowie i 
Prezes Najwyższej Izby Kontroli (art. 18 ust. 2). Prezes Rady 
Ministrów, ministrowie , Prezes NIK, Szef kancelarii Rady Pań­
stwa i ich przedstawiciele mogą zabierać głos na posiedzeniach 
Sejmu poza kOlejnością mówców zapisanych do głosu. Podobny 

30) Wicemarszałek W. Barcikow~ki i wicemarszałek R Zambrowski, 
zob. Rocznik Polityczny i Gospodarczy 1948, Warszawa 1948, str. 27 
i 105. 

31) Ustawa konstytucyjna z dn. 26 maja 1951 r. o trybie przygoto­
wania i uchwalenia Konstytucji Polski Ludowej, Dz. U. RP. Nr 33, 
1951, poz. 255. 
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przywilej służy przewodniczącemu i sprawozdawcy komisji, któ­
ra opracowała sprawę, będącą przedmiotem obrad sejmowych. 
Przedmiotem obrad Sejmu są projekty ustaw, wnioski zgŁoszo­
ne przez posłów, komisje sejmowe, Radę PaństwaJ i Rz~d, spra­
wozdania Rządu i komisji sejmowych, interpelacje poselskie oraz 
sprawy, przekazane przez ustawy lub przewidziane w regula­
minile (art. 16 ust. 1.). 
Według tekst~ regul~minu z dn .. 25 czerwca 1948 r., obrady 

Sejmu nad projektamI ustaw powmny odbywać się w trz-ech 
czytaniach (art. 25 reg.) , z których każde ma następować na 
oddzielnych posiedzeniach (art. 26-28). Sejm może jednak zgo­
dzić się na skrócone postępowanie. 

Od początku obowiązywania powołanego regulaminu ustaliła 
s~ę praktyka, że na jednym i tym samym posi-edzeniu sejmowym 
następuje drugie i trzecie czytanie, przy czym zwykle posło­
wie nie zgłaszają w drugim czytaniu żadnych poprawek, ani 
te~ nie zabierają głosu w dyskusji. Np. na 77-ym posiedzeniu 
Sejmu w dn. 20 marca 1950 r. przyjęto 12 projektów ustaw w 
pierwszym czytaniu i 7 ustaw W drugim i trzecim czytaniu (w 
tym nowelę do ustawy konstytucyjIllej z dn. 19. II. 1947 r. oraz 
ustawę o terenowych organach jednolitej władzy państwowej); 
ponadto zaJtwierdzono trzy dekrety Rządu. Na 83-im posiedze­
niu Sejmu w dn. 18 lipca 1950 r. przyjęto 11 projektów ustaw' 
-w pierwszym czytaniu, uchwalono 13 prOjektów ustaw w dru­
gim i trzecim c~t~iu ?raz 'bez dYSkusji odesłano do komisji 
sprawozdanLe Najwyzszej Izby Kontroli o zamknięciu rachun­
ków państwowych za okres od dn. 1. I. 1947 r. do dn. 31. XI!. 
1947 r. Na 84-tym posiedzeniu Sejmu uchwalono 13 projektów 
ustaw w drugim i trzecim czytaniu, przyjęto ustawę o upoważ­
nieniu Rządu do wydawania dekretów z mocą ustawy, akcep­
towano wnioski komisji w sprawie zamknięć rachunków pań­
stwowych za okres od dn. 1. I. 1946 r . do dn. 31. XII. 1946 r. 
i od dn. LI. 1947 r. do dn. 31. XII. 1947 r . oraz udzielono rZądowi 
absolutorium za gospodarkę w tych dwóch 'Okresach 32). 

W razie potrzeby Sejm uchwala ustawę w ciągu jedIllego dnia 
we wszystkich trzech czytaniach. W ten sposób uchwalono np. 
ustawę konstytucyjną z dn. 8. XI. 1949 r. o zmianie ustawy kon­
stytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.38 ). 

Nakreślony WYŻlej sposób prowadzenia obrad nad projektami 
ustaw, a zwłaszcza system trzech czytań, - pomimo stałej 
p~alktyki skróconego postępowania formalnego - wYdał się 
kLerownikom Sejmu zbyt formalistyczny i obcy duchowi no­
wego ustroju. Z tej przyczyny Sejm uchwali! w dn. 26 lutego 
1951 r. zmianę regulaminu, która pO:lNłala mu na przyśpiesze­
nie tempa uchwalania ustaw bez potr~by uciekania się do 
skróconego postępowania 34). J 

32) Sprawozdanie stenograficzne z 77, 83 i 84 posiedzenia Sejmu 
Ustawodawczego, Warszawa, 1950. 

33) Sprawozdanie stenograficzne z 69 posiedzenia S~jmu Ustawo­
dawczego, Warszawa, 1949 r. 

34) Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1951, str. 383 i nast. 
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Wskutek zmiany regulaminU, Sejm Ustawodawczy może prze­
prowadzić rozprawę nad projektem ustawy bezzwłocznie po 
wniesieniu go na porządek dzienny. Odesłanie projektu do ko­
misji zależy od uchwały Sejmu. Jeśli Sejm nie poweźmie takiej 
uchwały, głosowanie i uchwal-enie ustawy może odbyć się zaraz. 

W razl.e odesłania, proj'E!ktu do komisji, Sejm przystępuje do 
rozprawy nad nim po wysłuchaniu sprawozdania i wniosków 
komisji. Przedmiotem rozprawy jest projekt ustawy w brzmie­
niu, nadanym przez uchwałę komisji, oraz ewentualne wnioski 
mniejszości komisji i poprawki zgłoszone w czasie rozprawy. Po 
zamknięciu rozprawy odbYWaJ się głosowanie nad projektem 
ustawy. 

Dekrety, przedłożon-e do zatwierdzenia Sejmu, Marszałek prze­
kazuje komisji. Sejm, po wysŁuchaniu sprawczdania komisji 
(art, 31 reg.) , podejmuje uchwały w sprawie zatwierdzenia de­
kre,tu. 
Wnio~k!: które nie zaw~erają.pro~l€ktu ustawy, odsyłru się 

do komlSJI bez rozprawy, o Ue SeJm me postanowił inaczej (art 
29): L~cz nawet w tych przypadkach, zwłaszcza gdy chodzi ~ 
wmoskl,. zgłoszone pr.zez Radę Państwa, RZ9td lub klUby posel­
skie, SeJm przystępuJe zwykle niezwłocznie do rozprawy. Sejm 
pOWIDlen rozstrzygać bez odsyłania do kOmisji wnioski zawie­
~ające żądanie ustąpi'E!nia Rządu lub ministra (art. 30). Nale­
zy zaznaczyć, ie dotychczas Sejm nie miał sposobności zasto­
sowania tego przepisu. ' 
Posło,wie mogą zgłaszać intJerpelacje na ręce Marszałka (art. 

33 ), ktory przesyła j e Prezesowi Rady Ministrów, PrzedstaWiciel 
Rządu powini-en udzielić odpowiedzi w terminie do 6 tygodni 
(~rt. 35 reg.). W razie nie otrzymania odpowiedzi w tym cza­
SIe .lub. w ~rzypadku odpowiedzi nilewystarczającej, interpelant 
mo~e ząd.ac u~ieszeze~ia interpelacji na porządkU dziennym 
posledzema S'E!jmu. Sejm rozstrzyga wówczas o tym, czy ma 
się odbyć ro~prawa nad interpelacją (art. 36 reg.). 

InterpelaCJe są bardzo rzadkim zjawiskilem w Sejmie Usta­
wo~awczym. Np. Vi ciągu całej sesji Jesiennej 1949/50 r. tylko 
dv.:0ch posłów zgłosiło interpelacje, zaś w czasie sesji wiosen­
neJ 1950 r. zgłoszono tylko jedną interpelację. PrZledmiotem ich 
były drobne sprawy, dotyczące działalności niższych urzędów. 
W praktyce. Sejmu Ustawodawczego nie było wypaoków, by 
interpelant ządał umiesz~,:enla inte~pelac;i na porządku dzien­
nym posiedZlenia Sejmu. 
Głosowwie w Sejmie odbywa się przez powstanie z miejEc 

(art. 54 ust. 1). Gdy głosowanie ma na celu wybory - prze­
prowadzane jest przy pomocy kart. Obliczenie głosów następu­
je tylko wówczas, gdy istnieje wątpliwość co do wyników gło­
sowania lub gdy uchwaŁa wymaga kwalifikowanej większości 
głosów. WszystkiJe niemal uchwały Sejmu za.padają jednomyślnie. 

Do zmiany ustawy konstytucyjnej z dn. 19 lutego 1947 r. (art. 
30), oraz do uchwalenia Konstytucji Polski Ludowej potrzebna 
jest kwalifikowana większość 2/3 ustawowej liczby posłów 
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(art. 7 ustawy konst. z dn. 26 maja 1951 r.). utrzymane w mo­
cy przepisy art. 42, 51, 59 Konstytucji z 1921 r . wyma.gają kwa­
lifikowanej większości 2/3 głosów w przypadkach uznania urzę­
du prezydenta za opróżniony oraz pOCiągnięcia Prezydenta l 
ministrów do odpowiedzialności konstytucyjnej. 
Uchwały Sejmu są prawomocne, j leśli zapadną w obecności 

co najmniej 1/3 ustawowej liczby posłów, o ile inne przepisy 
nie stanowią inaJCrej (art. 53 reg.). Wyższe quorum, wynoszące 
2/3 ustawowej liczby posłów, konieczne jest do prawomocności 
wyboru Prezydenta (art. 12 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 
1947 r.). Obecność co najmniej połowy ustawowej liczby po­
słów wymagana jest do prawomocności uchwały, na mocy któ­
rej Sejm ma uznać urząd Prezydenta za opróżniony, uchwał w 
sprawie ppciągnięcia Prezydenta i ministrów do odpowi"edz1al­
ności konstytucyjnej (utrzymane w mocy przepisy art. 42 ust. 
2, art. 51 i 59 Konstytucji z 1921 r.) oraz do wyboru marszałka, 
wicemarszałków i sekretarzy Sejmu (art. 3 i 7). 

Zmiana regulaminu sejmowego nie wymaga ani kwalifiko­
wanej większości ani kwalifikowanego quorum, natomiast wnio­
sek poselski o zmianę regulaminu powinien być pOdpisany 
przez co najmniej 50 posłów. Marszałkowi prZYSługuje prawo 
zgłos2lenia takiego wniosku z własnej inicjatywy (art 98). 

Zakres działania 

Według ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. do za-
kresu działania Sejmu należy: 

a) uchwalenie konstytucji, 
b) ustawodawstwo, 
c) ustalenie zasadniczego kierunku pOlityki państwa, 
d) kontrola nad działalnością rządu (art. 3 ust.), 
e) oraz kilka funkcji, dotyczących obsadzania najwyższych 

urzędów. 

Uchwalenie konstytucji. W ustawie konstytucyjnej z dn. 19 
lutego 1947 r. zostały uchwalone tymczasowe przepisy ustrojo­
we, które miały obowiązywać "do czasu wejścia w życie nowej 
konstytucji Rzeczypospolitej Polskiej (art. 1). Przypisując sobie 
rolę zwierzchniego organu Narodu Polskiego, Sejm Ustawodaw­
czy uznał się za konstytuantę, posiadającą władzę stanowienia 
o zasadniczych podstawach ustroju państwowego. 

Dopiero w ostatnim roku swej pięcioletniej kadencji Sejm 
Ustawodawczy przystąpił do prac nad konstytucją. Przedtem 
Sejm zajmował się burzeniem starego ustroju i przygotowywa­
niem - prreważnie na drodze pozakonstytucyjnej - funda­
mentów pod nowe urządzenia polityczne. 

Pierwsze kroki Sejmu nad ułożeniem nowej konstytucji zo­
stały pOdjęte w maju 1951 r. wraz z uchwaleniem powołanej 
już ustawy konstytucyjnej z dn. 26 maja 1951 r. o trybie przy­
gotowania i uchwalenia KonstytUCji Polski Ludow,ej. Na mocy 

\ 
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tej ustawy została utworzona Komisj~. K~nstytucyjna, któ::a 
różni się od organizacji innych komisJl sejmowych w sposob 
istotny. . . 
Według tej ustawy przewodniczącym Komisji KonstytucYJne} 

został Prezydent. Prezydent, jako organ władzy wykonawczej, 
ma stanowisko określone w ustawie konstytucyjnej z dn. 19 lu­
tego 1947 r., które mu niJe daje szczególnych ty~~ów d~ tego, 
aby kierować przygotowaniem projektu konstytucJl w łorue Ko­
misji Sejmowej. Członków komisji powołuje Sejm, przy cz~ 
w skład Komisji Konstytucyjnej obok posłów -wchodzą takze 
osoby nie należące do Sejmu (art. 2 ust. 3 pow. ust. konst.). W 
pracach komisji mogą brać udział oso.b~ zapros~ne przez ko­
misję, które nie zostały powołane na Jej człon~ow. D~tyczy to 
również podkomisji, które Komisja KonstytUCyjna moze utwo­
rzyć dla Określonych zagadnień konstytucyjnych (art. 4 usta­
wy). Nie Sejm, ale sama Komisja Konstytucyjna uchwala re­
gulamin, który określru szczegółowy tryb jej prac (art. 8). Zada­
niem Komisji Konstytucyjnej jest opracowanie wstępnego pro­
jektu konstytucji. Po ogłoszenLu tego projektu ma być nad nim 
przeprowadzona publiczna dYSkusja, w której każdy obywatel 
będzie mógł zgłaszać wnioski, poprawki i uwagi (art. 5 usta­
wy). Po przeprowadzeniu dyskusji i zebraniu zgłoszonych wnio­
sków, Komisjru Konstytucyjna opracuje ostateczny projekt ,kon­
stytucji i przedłoży go Sejmowi przed upływem 1951 r. (art. 
6). Ponieważ kadencja Sejmu kończy się w dn. 4 lutego 1952 
r., prreto na dyskusję w Sejmie i uchwalenie konstytucji po­
zostanie jeszcze okres około miesiąca. 

W myśl pOWYŻS2Jej ustawy konstytucyjnej, do uchwalenia 
konstytucji wymagana będzie większość 2/3 ustawowej liczby 
pOSłów (art. 7). 

W dn. 26 maja 1951 r. Sejm Ustawodawczy powołał 103 oso­
by do Komisji Konstytucyjnej. W składzie tej komisji uderza 
obecność wszystkich członków Biura Politycznego Komiteliu 
Centralnego PZPR, wielka ilość osób pracujących na kie­
rowniczych stanowiskach w urzędach państwowych oraz osób 
nie należących do Sejmu 35). 

Na pierwszym posiedzeniu Komisji Konstytucyjnej w dn. 19 
września 1951 r. uchwalono jej regulamin 86). 

Należy podkreślić, że w powołanej ustawie konstytucyjnej z 
dn. 26 maja 1951 r. dokonano zmiany nazwy państwa. Ustawa 
konstytucyjna 2l dn. 19 lutego 1947 r. przewidywała, ~e Sejm 
Ustawodawczy ma uchwalić nową konstytucję Rzeczypospo­
litej POlskiej, natomiast zadanie Komisji Konstytucyjn.:j po­
legru na ' przygotowaniu projektu konstytucji "Polski Ludow~j" 
(art. 1). W ten sposób ostatnia z kolei ustawa konstytucYjna 
usankcj onowała nową nazwę, która od pewnego czasu była 

35) "Zycie Warszawy" Nr. 145 (2363), Warszawa, dn. 27 maja 1951 r. 
36) Informacje o treści przepisÓW regulaminu Komisji Konstytu­

cyjnej zostały wzięte z art. A. G. Z bieżących zagadnień prawa pań­
stwowego "Prawo i Państwo" Rok VI, Nr 11 (69), Warszawa, 1951 r. 
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używana w ustawach, jak np. w ustawie o orderze "Budowni­
czych P,llski Ludov.ej", w ustawie z dn. 20 marca 1950 r. 87) 

i jnnych aktach prawodawczych. 

Ustawodawstwo. U~;tawa "konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r . 
postanawia, że do zakresu działania Sejmu należy ustawodaw­
stwo (art. 3b). Wobec braku wyraźnego przepisu, który by wy­
jaśniał, na czym poLega funkcja usta.wodawcza Sejmu, wypada 
przyjąć - zgodn'.oe z jej treścią - że funkcja ta obejmuje 
uchwalanie ustaw w znaczeniu 'materialnym i formalnym. W 
pierwszym przypadku będzie to uchwalanie wszelkich ogól­
nych norm prawnych, Określających prawa i obowiązki obywa­
teli oraz sposób ich wykonania, w drugim zaś będą to uchwa­
ły Sejmu, któr;e wprawdzie nie zawierają ogólnYCh norm praw­
nych, ale które na mcey szc2lególnych przepisów przyjmują 
formę ustawy. 

Uchwalanie ustaw należy wyłącznie do zakresu Sejmu. ża­
den inny organ państwowy nie może - w zasadzie - wyda­
wać ustaw. Sejm może udzielić innym organom upoważnienia 
w zakresie uchwalania praw. Stąd ogólne normy prawne mogą 
być wyrażone nie tylko w ustawach, ale także w dekretach, roz­
porządzeniach i uchwałach innych organów władzy państwowej. 
Zawsze jednak do powstania normy ogólnej w drodze innej niż 
ustawa wymagane jest upoważnienie Sejmu, czyli tzw. dlęlega­
cja ustawodawcza. 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. przewiduje delega­
cję ustawodawczą w dwóch przypadkach. W pierwszym przy­
padku Sejm może udzielić rządowi upoważnienia: do wydawa­
nia dekretów z mocą ustawy (art. 4), przy czym pełnomocni­
ctwa te muszą posiadać równ.i!eż formę usta.wy. W drugim przy­
padku Prezydent, ministrowie i władze im podległe mogą wy­
dawać rozporządzenia celem wykonania ustaw i z powołaniem 
się na ustawowe upoważnienie (art. 44 ust. 2 i 3 Konstytucji z 
1921 r. w związku z art. 13 i 19 ust. 1 ustawy konstytucyjnej 
z dn. 19 lutego 1947 r.). 
Rozporządzenia wykonawcze, wydawane przez Radę Państwa 

na podstawie pełnomocnictw udzielonych jej w poszczególnych 
ustawach, nie mają podstawy konstytucyjnej. 

Podobnie nie z konstytucji, ale ze zwykłej ustawy Rada: Pań­
stwa czerpie uprawnienia wydawania norm ogólnYCh. Na pod­
stawie ustawy z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze Rzeczypo­
spolitej POlskiej Rada Państwa moŻ'e ustalać wykładnię obo­
wiązująCYCh przepisów prawa 1 ustalać zasady ich stosowania 
z mocą powszechnie obowiązującą (art. 4)38). 

Przyznanie wykładni przepisów pra.wnych przez Radę Pań-

37) Ustawa z dn. 2 lIpca 1949 r. o orderze "Budowniczych Polski Lu­
dowej". Dz. U. R P., Nr 41, 1949, poz. 300. 

Ustawa z dn. 20 marca 1950 r. o terenowych organach jednolitej 
władzy państwowej. Dz. U. RP., Nr 14, 1950, poz. 130. 

38 Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze Rzeczypospolitej 
Polskiej, Dz. U. R.P., Nr 38, 1950,_ poz. 346. 
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stwa mocy ogólnie obowiązującej jest równoznaczne z .nad~­
niem tej wykładni charakteru interpretacji autentyczneJ, kto­
ra tworzy n cwe przepiSY prawa. Uprawnienia Rady Państwa w 
zakresie ustalania zasad stosowania przepisów prawa w spo- . 
sób powszechnie obowiązujący upoważniają ją wyraźnie do 
tworzenia norm prawnych. . 

Pierwszy przypadek wykorzystania przez Radę Państwa wspo­
mnianego uprawnienia wykazuje niewątpliwie, że Rada Pań­
stwa nie ogranicza się do wyjaśniania znaczenia przepisów, ale 
pojmuje swoje uprawnienie, jako tytuł do stanowienia nowych 
norm prawnych 39). 

Przekazanie tak szerokich pełnomocnictw Radzie Państwa 
jest równoznaczne z r.ezygnacją Sejmu ustawo~awczego z .du­
żej części własnej kompetencji ustawodawczeJ, ustaloneJ ,w 
ustawie konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. Uchwały Rady Pan­
stwa w zakresie wykładni 'przepisów prawa i ustalania zasad 
ich stosowania nie są ograniczone w swej treści prawn-ej, ani 
też nie podlegają zatwierdzeniu Sejmu. Są one jak gdyby de­
legacją prawodawczą in blanco, z której upoważniony może ko­
rzystać bez ograniczeń i bez obowiązku zdawania sprawy z wy­
konania tej del'egacji. Do tego wszystkiego należy dodać, że 
Rada Państwa nie podlega kontroli Sejmu i nie jest przed nim 
odpowiedzialna. Znaczenie tego uprawnienia w~stęJ?uje w peł­
ni w zestawieniu z dekretami lub rozporządzemaml wykonaw­
czymi, które w świetle przepisów podlegaj ą ograni~zeniom w 
pewnych kierunkach i znajdują się pod kontrolą ,SeJmu: 

Do ustaw w znaczeniu formalnym, tzn. do aktow, które po­
winny być uchwalone w fórmie ustawy, chociaż .nie za~er~j~ 
ogólnych norm prawnych, prnepisy 'k<mstytucYJne zalIczaJą· 
budżet, narodowy plan gospodarczy, pobór rekruta, zmiany sy­
stemu monetarnego ratyfikację umów międzynarodowych i 
amnestię. Wśród tej' kategorii ustaw należy wy~ienić róv:nież 
pełnomocnictwa udzielane rządowi do wydawama dekre~ow.z 
mocą ustawy oraz upoważnienia udzielane Prezydentowi l mI­
nistrom do wydawania rozporządzeń wykonawczych do ustaw. 
Ponadto w praktyce przestrzega się formy ustawy do 2lezwole­
nia Sej~u na zaciągnięcie pożyczki państwowej, przyjęcia gwa­
rancji finansowej przez państwo i inne akty fina?sowe oraz 
do tworzenia, zmiany i znoszenia ministerstw (porow. Rozma-
ryn, Polskie prawo państwowe, 1951, str. 377). . ' 

.Sejm uchwala ustawy w tzw. drodze ustaw~dawczeJ, ktorru 
obejmuje zgłoszenie projektu ustawy, uchwaleme ustawy przez 
Sejm Ustawodawczy oraz podpisanie i ogłoszenie ustawy. 

Inicjatywa ustawodawcza. Prawo zgłaszania projektów ustaw 

39) Uchwała Rady Pa,ństwa. z dn. 11 listopada. 1950 r. w przedmio­
cie wykładni i ustalenia zasad stosowania a.rt. 8 ustawy z dnia 28. X. 
1950' r. o zmianie systemu pieniężnego (Dz, U. RP. Nr 50, poz. 459) 
i § 3 Rozporządzenia Rady ~nist~ów. z dn. 28, X. 19~0 r. w sprawie 
określenia stosunku przeliczerua ruektorych zobowlązan (Dz. U. RP. 
Nr 50, poz. 461). "Monitor Polski" A, Nr 123, 1950, poz. 1515. 
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pod obrady Sejmu, czyli prawo inicjatywy ustawodawczej, po­
siada Rząd, Sejm i Rada Państwa (art. 5 ustawy konst. z dn. 
19. II. 1947 rJ. Innymi słowy, Sejm jest obowiązany rozpatry­
wać projekty ustaw, wnoszone przez jeden z tych trzech orga­
nów. 

PrZlez Rząd należy rozumieć Radę Ministrów (art. 17). Po­
szczególni ministrowie nie są upoważnieni do zgłaszania pro­
jektów ustaw we własnym imieniu. W praktyce projekty ustaw 
zgłasza do Sejmu Prezydium Rządu, które jest organem Ra­
dy Ministrów, nie stanowi jednak Rządu w rozumieniu ustawy 
konstytucyjnej. Prezydium Rządu zgłasza projekty ustawodaw­
cze na zasadzie własnej uchwały, nie powołując się na uchwa­
łę Rady Ministrów. Od czerwca 1950 r. Prezydium Rządu wnosi 
do Sejmu przeważną część rządowych projektów ustaw 40) . 

Projekty ustaw, zgłaszane przez posłów, wymagają co naj­
mniej 10 pOdpisów poselskich. W praktyce wnioski ustawodaw­
cze posłów należą do rzadkości, przeważająca ilość ustaw po­
chodzi z inicjatywy rządowej . 

Rada Państwa mOŻJe zgłaszać projekty ustaw samodzielnie, 
w praktyce jednak zgłasza je z reguły wspólnie z Rządem lub 
też z Prezydium Rządu. Tak np. projekt ustawy o terenowych 
organach władzy państwowej został wniesiony wspólnie na pod­
stawie uchwał Rady Państwa i Rady Ministrów, zaś projekty 
ustaw o Prokuraturze Rz. P. oraz ustawy o zmianie dekretu z 
dn. 16 list?pada 1945 r. o Komisji Specjalnej zgłosiła Rada Pań­
stwa wspolnie z Prezydium Rządu (Druki Sejmu Ustawodaw­
czego Nr 774 i 775, Warszawa, 1950). 

Prezydent zarządza ogłoszenie ustawy w Dzienniku Ustaw 
R.P. Wykonanie tego zarządzenia należy do Prezesa Rady Mi­
nistrów, ponieważ wydawanie Dziennika Ustaw R.P. leży obec­
nie w zakresie j ego działania 41) . 

Na mocy ustawy konstytucyjnej z 1947 r. Sejm może udzie­
la? Rządowi upoważnienia do uchwalania norm prawnych, na­
lezących do zakresu ustawodawstwa. Upoważnienia te mogą 
być wydawane na następujących zasadach: uchwała Sejmu 
musi mieć formę ustawy, pełnomocnictwa może otrzymywać 
tylko Rząd, jako całość (pełnomocnictw tych nie może więc 
otrzymywać ani Prezydium Rządu ani poszczególni ministrowie 
ani inne organy władzy państwowej). Na podstawie tych peł­
ncmocnictw Rząd może wydaw&.ć akty prawodawcze pod nazwą 
dekretów z mocą ustawy. Z zakresu spraw, które mogą być prze­
kazane Rządowi do regulow":.:,nta p~'zy pomocy tych dekretów, 
wyłączone są sprawy konstytucji, ordynacji wyborcZlej, kon­
troll państwowej, odpowiedz'alności Prezydenta i ministrów, na­
rodowego planu gospodarczego, zmiany systemu monetarnego, 
poboru rekruta i ratyfikacji umów międzynarodowych (art. 4 

40) Druki Sejmu Ustawodawczego Nr. 748 i nast., Warszawa, 1950 r. 
41) Ustawa z dn. 30 grudnia 1950 r. o wydawaniu Dziennika Ustaw 

Rzeczypospolitej Polskiej i Dziennika Urzędowego Rzeczypospolitej 
Polskiej. "Monitor Polski", Dz. U. R. P., Nr 58, 1950, poz. 524. 
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ust. 1). Pełnomocnictwa mogą być udzielane tylko na okresy 
między sesjami Sejmu, oraz na okres po rozwiązaniu Sejmu 
Ustawodawczego do czasu ukonstytuowania się nowego Sejmu 
(art. 4 ust. 2). Dekrety podlegają zatwierdzeniu Rady Państwa 
(art. 4 ust. 3 i 4). 

Dekrety powinny być podpisane przez Prezydenta:, Prezesa Ra­
dy Ministrów i właŚCiwych ministrów. Rola Prezydenta przy wy­
dawaniu dekretów ogranicza się do podpisania i zarządzenia ich 
ogłoszenia w Dzienniku Ustaw (art. 4 ust. 4). Należy jednak za­
znaczyć, że Prezydent, jako PrZlewodniczący Rady Państwa, bie­
rze również udział ' w zatwierdzaniu dekretów Rady Państwa. 
Ogłoszenie dekretu należy do zakresu działania Prezesa Rady 
Ministrów (art. 1 ust. 1 pkt. 1 oraz art. 5 ust. 1 ustawy pow. z 
dn. 30 grudnia 1950 r.). 

Dekrety należycie ogłoszone powinny być przedłożone Sejmo­
wi do zatwierdzenia na najbliższej sesji sejmowej. Jeśli dekret 
nie zostanie przedłożony Sejmowi w tym terminie, względnie jeś­
li Sejm odmówi jego zatwierdzenia, wówczas dekret traci moc 
w dniu zamknięcia lub odroczenia sesji Sejmu (art. 4 ust. 5 ust. 
konst. z 19. II. 1947 rJ. Z treści powyższego przepisu wynika, że 
dekrety zatwierdzone przez Sejm oraz dekrety, co do których 
Sejm nie powziął: uchwały odmawiającej zatwierdzenia, zacho­
wuj ą nadal swą moc. Takie dekrety mogą być później zmienio­
ne przez Se.jm tylko w drodze ustawy. O utracie mocy dekretów 
wskutJek nieprzedłożenia ich Sejmowi do zatwierdzenia, albo 
wskutek odmowy zatwierdzenia ich przez Sejm powinien podać 
do wiadomości Prezes Rady Ministrów. Obwieszczenie o utracie 
mocy dekretów w takich przypadkach ogłasza się w dzienniku 
Ustaw (art. 4 ust. 5 ustawy konst. z dn. 19. II. 1947 r. oraz art. 1 
ust. 1 pkt. 4 i art. 5 ust. 1 ustlilwy z dn. 30. XII. 1950 r.). 

Dekrety mają moc ustawy, tzn., że w zakresie spraw okreś­
lonych w upoważnieniu Sejmu, mogą zmieniać i uchylać wcześ­
niejsze akty prawodawcze, nie wyłączając ustaw. Sądy nie ma­
ją praJWa badać ważności dekretów należycie ogłoszonYGh po­
dobnie jak i ustaw (art. ust. 3). 

Rozporządzenia organów władzy wykonawczej stanowią, obok 
dekretów, drugą formę delegacji ustawodawczej przewidzianej 
przez ustawę konstytucyj~ą z dn 19 lutego 1947 r. Rozporządze­
nia te wywodzą się z prZJepisu art. 3 ust. 5 KonstytUCji z 1921, 
który stanowi, że rozporządzenia władzy, z których wynikają 
prawa lub obowiązki obywateli, obowiązują tylko wtedy, gdy zo­
stały wydane z upoważnienia ustawy lub z powołaniem się na 
nią. Powyższy przepis nie został wprawdzie włączony do ustawy 
konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r., ale praktyka uważa go za 
obowiązujący 42) z uwagi na to, że stanowi on podstawę utrzy­
manego w mocy postanowienia artykułu 44 ust. 2 i 3 Konstytu­
cji z 1921 r., który mówi pod jakimi warunkami Prezydent, mini-

42) Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1951 r., str. 401. 
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strowie i władze im podległe mogą wydawać rozporządzenia wy­
konawcze, stanowiące o prawach i obowiązkach obywateli. Z ze­
stawienia powołanych wyżej przepisów Konstytucji z 1921 r. wy­
nika, Ż'e wymienione organy władzy wykonawczej mogą wyda­
wać takie rozporząd:renia jedynie pod warunkiem, że otrzymały 
w tym celu specjalną delegację ustawodawczą. 
Upoważnienie do wydania rozporządzenia powinno być udzie­

lone przez ustawę w sposób wyraźny. Klauzula wykonawcza 
na mocy której ustawy poruczają ich wykonanie właściwem~ 
organowi wykonawczemu, nie stanowi takiego upoważnienia. 
Rozporządzenia wykonawcze może wydawać Prezydent, mini­

strowie i orglany im podległe w zakresie ich kompetencjLW prak­
tyce nLe spotyka się rozporządzeń Prezydenta i organów pod­
ległych ministrom. Upoważnienie ustawy do wydania rozporzą­
dzenia wykonawczego otrzymuje z reguły Rada Ministrów lub 
poszczególni ministrowie. Jakkolwiek przepisy konstytucyjne 
nie wspominają o Radzie Państwa wśród organów, które mo­
gą wydawać rozporząd2i€1lia wykonawcze, to jednak niektóre 
ustawy upoważniły ją do wydawania rozporządzeń celem wy­
konania tych ustaw. 
Rozporządzenia Prezydenta, Rady Państwa, Rady Ministrów, 

Prezesa Rady Ministrów, Przewodniczącego Państwowej Komi­
sji Planowani!ll Gospodarczego (który wchodzi w skład Rządu) 
i ministrów, wydane celem wykonania ustaw i z powołaniem 
się na zawarte w nich upoważnienie, powinny być ogłoszone w 
Dzienniku Ustaw R.P. (art. 1 ust. 1 pkt. 2 pow. ustawy z dn. 
30. XII. 1950 r.). 
Ważność rozporządzenia wykonawczego może być przedmio­

tem badania sądowego Trudno jednak przypuścić, aby sądy 
odwaiyły się kwestionować legalność rozporząd:reń wykonaw­
czych. 

Ustalenie zasanIniczego kierunku polityki państwowej. Usta­
wa konstytucyjna z dn. 19 lutego 1947 r. zastrzegła dla Sej­
mu Ustawodawczego ustalenie zasadniczego kierunku polityki 
państwa, nie dała jednak wyraźnych wskazówek, jaka jest treść 
tej funkcji i w jaki sposób Sejm ma ją wykonywać. Sejm mo­
:he więc romrijać działalność w tej dziedzinie w rozmaitych fc,r­
mach, a więc w ustawach, uchwałach itp. 
Rozróżnia się dwa rodzaje ustaw o planowaniu gospodar­

czym: ustawy o planach wieloletnich i ustawy o rocznych pla­
nach gospodarczych. Ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. 
przewiduje jedynie roczne plany gospodarcze. Plany te powinny 
być uchwalane w formie ustawy corocznie na sesji Jesiennej 
(art. 7 ust. 2). Narodowy plan gospodarczy naleźy do tej grupy 
ustaw, które nie mogą być zastąpione dekretem (art. 4 ust. 1), 
ale Prezydent - za zgodą Rady Państwa - może ogłosić przed­
łożony Sejmowi projekt rządowy ustawy o narodowym planie 
gospodarczym, jako ustawę, gdyby Sejm nie uchwalił ustawy 
w tej sprawie do trzech miesięcy od przedłożenia mu projek­
tu rządowego (art. 8). 
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Pierwszym uchwalonym przez Sejm planem wieloletnim był 
Plan Odbudowy Gospodarczej na okres 3-ch lat 1947-1949 43 ). 

Do tego planu nawiązuje następny z kolei plan, obliczony na 
sześć lat. Sejm uchwalił go w ustawie z dn. 21 lipca 1950 r.H ). 

Ustawy o planach gospodarczych - bez względu na to czy 
chodzi o plany roczne, czy plany wieloletnie - należą niewąt­
pliwie do tej kategorii ustaw, które wyznaczają zasadniczy kie­
runek polityki państwowej. Plany wieloletnie ustalaj ą ogólny 
program pOlityczny i gospodarczy, natomiast ustawy o rocznym 
plani& gospodarczym nGrmują działalność organów państwo­
wych w zakresie 'bieżącej pOlityki i gospodarki. 

Sejm poświęca bardzo mało czasu na obrady nad rządowymi 
projektami ustaw w sprawie planów gospodarczych i uchwala 
je jednomyślnie w skróconym trybie postępowania, nie zgłasza­
jąc do nich żadnych poprawek. Wymownym tego przykładem 
jest potraktowanie projektu ustawy o planie sześcioletnim. W 
dniu 18 lipca 1950 r. projekt ten wpłynął na porządek dzienny 
83-go pOSiedzenia sejmu. Po przemówieniu zastępcy pr:rewod­
niczącego Państwowej Komisji Planowania Gospodarczego, ża­
den z posłów nie zabrał głosu, wobec czego projekt ten odesła­
no do komisji. Drugie i trzecie czytanie odbyło się na 84-ym 
posiedzeniu Sejmu w dniach 20 i 21 lipca 1950 r. Posiedzenie 
to było przeładowane również innymi ważnymi ustawami. Do 
prOjektu rządowego nie zgłoszono żadnych poprawek i prze­
szedł on jednomyślnie po przemówieniach kilkunastu mówców, 
którzy entuzjastycznie popierali prOjekt rządOWY i nie zgła­
szali żadnych zastrzeŻ'eń. 

Decyzja w sprawie przyjęcia projektu ustawy o planie sze­
ścioletnim zapadła już gdzie indziej przedtem, a mianowicie na 
V Plenum Komitetu Centralnego P.Z.P.R., które odbyło się w 
dniach 15 i 16 lipca 1950 r. Wówczas to powzięto decyzję na­
stępuj ącej treści: 

"Plenum C.K. P.Z.P.R. zatwierdza Plan Sześcioletni o nowym 
rozszerzonym zasięgu, zawartym w projekCie Ustawy o Planie 
Sześcioletnim" 45) • 

Innymi słowami, Sejmowi pozostawiono tylko formalną ma­
nifestaCję uchwalenia Planu SzeŚCioletniego. 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. traktuje ustawę o 
budżecie na równi z ustawą o narodowym planie gospodar­
czym. Rząd nie może otrzymać od Sejmu Ustawodawczego upo­
ważnienia do zatwierdzenia budżetu w drodze dekretowania. 
Ustawa o budżecie powinna być uchwalona na zwyczajnej sesji 
jesiennej Sejmu pod takimi samymi rygorami, jak wspomni.a-

43) Ustawa z dn. 2 lipca 1947 f. o Planie Odbudowy Gospodarczej, 
Dz. u. R.P., Nr 53, 1947, poz. 285. 

44) Ustawa z dn. 21 lipca 1950 r. o G-letnim planie rozwoju gospo­
darczego i budowy podstaw socjalizmu na lata 1950-1955, Dz. U. R.P. 
Nr 37, 1950, poz. 344. 

45) Rezolucja V Plenum CK. PZPR. "Nowe Drogi" Nr 4 (22), 
Warszawa, 1950 r. 
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na wyżej ustawa o narodowym planie gospodarczym (art. 8). 
Do 1950 r. Rząd: przedstawiał Sejmowi projekt budżetu, w któ­

rym były szczegółowo zesta.wione wszystkie wydatki i dochody 
administracji państwa w sposób praktykowany we wszystkich 
państwach, w których przestrzega się praw bUdżetowych par­
lamentu. W 1951 r. odstąpiono od tego systemu budżetowania i 
nadano uprawnieniom budżetowym Sejmu nową treść, która 
zmienia ich charakter w sposób zasadniczy. Ustawa budżetowa 
na rok 1951 46 ) nie zawiera szczegółowego zestawienia docho­
dów i wydatków budżetowych; wylicza je tylko w sumach glo­
balnych. W ramach tych sum zawarte są dochody i wydatki 
budżetu centralnego, czyli centralnej administracji oraz limity 
dla budżetów terenowych, czyli dla dochodów i wydatków pań­
stwowej administracji lokalnej, rozdzielone na poszczEgólne wo­
jewództwa. Zarówno dOChody, jak i wydatki dzielą się na sześć 
pozycji globalnych. Ponadto ustaw.al ustala wysokość udziału 
budżetów wojewódzkich w dochodach budżetu centralnego, po­
trzebnego dla zrównoważenia tych budretów oraz wysokość do­
tacji wyrównawczych z budżetu centralnego. 
Powołana ustawa upoważnia Radę Ministrów do zwiększa­

nia wydatków budżetowych do wysokości nadwyżki dochodów 
nad wydatkami oraz do określenia trybu uchwalania budże­
tów terenowych przez Rady Narodowe w granicach limitów, 
obj ętych budżetem państwa. 

Rada Ministrów jest również upoważniona do określania za­
sad dokonywania zmian w budżecie centralnym oraz trybu wy­
konywania tego budżetu, a w szczególności ustalenia jego ukła­
du wykonawcz.ego, z tym zastrzeżeniem, że ustalenie dochodów 
i wydatków budżetu centralnego w częściach układu wykonaw­
czego, dotyczących Prezydenta, Sejmu Ustawoda,wczego, Rady 
Państwa, Najwyższej Izby Kontroli i Komisji Specjalnej do 
walki z NadużYCiami i Szkodnictwem GospOdarczym oraz okreś­
lenia zasad dokonywania zmian odnośnie tych części budżetu 
wymaga zgody Rady Państwa. WreszcIe ustawa upoważnia Ra­
dę Ministrów do określenia - za zgodą Rady Państwa - za­
sad dokonywania zmian w budżetach terenowych, trybu wy­
konywaniaJ tych budżetów i uchwalania dodatkowych budżetów 
terenowych (art. 10 ustawy). 

Nowa treść ustawy skarbowej świadczy o rezygnacji Sejmu 
z bardzo poważnej części jego praw na rzecz innych organów 
władzy państwowej, a mianowicie na rzecz Rządu i Rady Pań­
stwa. 

Do ustawodawstwa finansowego, które ma znaczenie dla usta­
lenia kierunku polityki państwa, można zaliczyć jeszcze spra­
wy zmiany systemu monetarnego, nakładania podatków i opłat 
publicznych, ustanawiania ceł i monopolów, zezwalania na za­
ciągnięcie pożyczki, przyjęcie gwarancji finansowej przez pań­
stwo oraz zgodę na ratY..fikację międzynarodowych umów han-

46) Ustawa budżetowa na rok 1951 z dn. 23 marca 1951 r., Dz, U. 
R.P, Nr. 18, 1951, poz. 145. 
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dlowych i celnych, obciążając~ch sta.le pa~two. Zmiana Syst'7-
mu monetarnego i ratyfikacJ a umow mIędzynarodowych me 
może być przedmiotem dekretu Rząd~ ~art. 4 ust. 1 .ustawy 
konstytucyjnej z 1947 r.). Inne z ~mIemon'ych l?ra:v me pod­
legają takiemu ograniczeniu. 'V! :azIe ~regul()w.a-:lla. Ich w dek­
recie, Sejm może ustosunkowac SIę ~o lch załatwlema przy spo-
sobności zatwierdzania tych dekretowo . 

Forma ustawy wymagana jest prrede wszys~kim dl~ uch~ał 
Sejmu w sprawie poboru rekruta. us~~V:'a .w teJ. spr~wle powm­
na być uchwalona corocznie na seSJI JeslenneJ s.eJmu (a:t. 7 
ust. 2 ustawy konst, z dn. 19, II. 1947 r.) pod tymI Sa~yml ry­
gorami, co ustawy o narodc,wym planie. gospodarczy:u:. l o bud­
żecie (art. 8 pow. ust. konst.). Z przepisow Kons,tytuCJl z 1921 r. 
(utrzymanych w mocy przez ustawę konst'YtucYJl1ą z dn. 1.9. II. 
1947 r.) wynika, że udzielanie amnestii (art 47 ust. 3) l, za­
twierdzanie umów międzynarodowych (art. 49 ust. 2) powmno 
nastąpić w drodze ustawy, natomiast zgoda Sejmu na wypo­
wiedzenie wojny (art. 50) może być udzielopa na mocy zwykłej 
uchwały. 

Kontrola Sejmu nad działalnością Rządu. W myśl ustawy 
konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. do zakresu działania Sejmu 
ńależy kontrola nad działalnością Rządu (art. 3 li.t. c), nato: 
miast, kompetencja Sejmu w tym zakresie nie r~)zCląg8; .się am 
naJ czynności urzędowe Prezydenta, ani na .dZlałalnos~ Ra~y 
Państwa Z brzmienia przepisów konstytucYJnych wymka, ze 
za czy~ości urzędowe Prezydenta Rząd ponosi odJ2owiedzi~l­
ność przed parlamentem i w związku z tym kontrola .J?ad dZla­
łalnością Rządu może również obejmować. d~ałalnosc ~rzę?o­
wą Prezydenta, Natomiast Rada Państwa .me Jest odpow:edz:al­
na przed Sejmem, ani też Rząd nie ponOSI za nią odpOWiedZIal­
ności. 

Zakres i sposób wykonywania kontroli Sejmu nad Rządem 
określony jest w przepisach Konstytucji z 1921 r., które ustawa 
konstytucyjna z dn. 19. II, 1947 r. nakazała "odpowiednio" sto­
sować (art , 19 ust, l), Z tytułu tej kontroli członkowie Rządu 
ponoszą w zasadzie odpowiedzialność solid~rną, j, ako c~łonko­
wie Rady Ministrów, oraz indywidualną, Jako kIerowmcy re­
sortów administracji państwowej, Rada Ministrów ponosi od­
powiedzialnOŚĆ solidarną za cgólny kierune~ dział~l.n~ści rzą­
du (art. 56 ust. 1 Konstytucji z 1921 r.), Nalezy sądzlC, ze ~~zy­
scy ministrowie ponoszą również wspólną odpowied~ialn.osc ~~ 
akty Prezydium Rządu. Ministrowie ponoszą odpowledzlalnosc 
indywidualną za działalność własną w.ramach swego urzęd,u 
oraz za działalność pOdległych im crganow (art. 56 ust. 2). MI­
nistrowie ponoszą w podobny sposób solidarną albo indywidual­
ną odpowiedzialność za akty rządowe Prezydenta (art. 57). 

W świetle utrzymanych w mocy przepisów Konstytucji z 1921 
r. kontrola Sejmu rozciąga się na wszystkie kierunki ~ziałalno­
ści RządU i poszczególnych ministrów. Z tytułu teJ kontroli 
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Rząd może być pOCiągnięty do Odpowiedzialności, która wystę­
puje bądź jako odpowiedzialność parlamentarna, bądź jako od­
powiedzialność konstytucyj na. 

Działalność Sejmu Ustawodawczego wykazała , że mechanizm, 
skonstruowany przez przepisy ustawy konstytucyjnej z 1921 r., 
nie ma żadnej praktycznej wartości jako narzędzie kontroli 
parlamentarnej nad Rządem w systemie dyktatury komuni­
stycznej. Sejm Ustawodawczy nigdy nie skorzystał z możliwo­
ści żądania ustąpienia ministra lub Rządu. Wszystkie zmiany 
w Rządzie były dokonywane w drodze dekretów Prezydenta bez 
interwencji Sejmu. Od lutego 1947 r. nie było zmiany Rządu 
jako całości. Istotna kontrola działalności Rządu, podobnie jak 
nadzór nad wszystkimi organami władzy państwowej, Odbywa 
się na innym terenie i przy pomocy innych środków. 

P.odobnie rzecz się ma z przepisami o pociąganiu Rządu i mi­
nistrów do odpowiedzialności konstytucyjnej (art. 56, 57 i 59 
KonstytUCji z 1921 r. ·w związku z art. 19. ust. 1 ustawy kon­
stytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). 
Odpowiedzialność konstytucyjną, podobnie jak i parlamen­

tarną, ponoszą ministrowie 'bądź solidarnie, jako Rząd bądź 
też indywidualnie. Zakres tej odpowiedzialności jest równy od­
powiedzialności parlamentarnej, a więc obejmuje akty urzędo­
we Prezydenta oraz działalność samych ministrów i pOdległyCh 
im urzędów. Sejm może pociągnąć ministrów do odpowiedzialno­
ści konstytucyjnej w drodze uchwały, stawiającej ministra w 
stan oskarżenia. Uchwała ta wymaga większości 3/ 5 oddanych 
głosów w obecności przynajmniej połowy ustawowej liczby po­
słów. Rozpoznanie sprawy i wydanie wyroku należało według 
Konstytucji z 1921 r. do Trybunału Stanu, którego skład okreś­
lał przepis art. 64 tejże konstytucji. Ustawa konstytucyjna z dn. 
19. II. 1947 r. nie utrzymała tego przepisu, natomiast postano­
wiłal, że osobna uśtawa powoła organy właściwe do orzekania 
w sprawach, wynikających z odpowiedzialności konstytucyjnej 
ministrów (art. 27). Ustawa taka nie została dot'Ychczas wyda­
na. 

W myśl przepisów ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. 
Sejm powinien powziąć uchwałę w sprawie udzielenia Rządowi 
absolutorium na zwyczajnej sesji Wiosennej, która nie może 

,być zamknięta przed załatwieniem tej sprawy. Rozpatrywanie 
zamknięć rachunków państwowych daje Sejmowi spcsobność 
do przeprowadzeniru ścisłej kontroli nad całą działalnością Rzą­
du, gdyż zamknięcia te mają obejmowa~ całokształt g?spodar­
ki państwowej i powinny dawać szczegołowy ~braz teJ gospo­
darki. Jednak, podobnie jak i w innych waznych sprawach 
państwowych (np. plany gospodarcze, budżet), tak i w tych 
przypadkach Sejm przeprowadza obrady w postępowaniu skró­
conym bez rzeczowej dyskusji i uchwala wnioski Najwyższej 
Izby Kontroli. 

Do środków kontroli ciała parlamentarnego nad działalnością 
Rządu należą również interpelacje poselskie i komisje nadzwy-

N~YŻSZE ORGANY ~ZY 65 

czajne. Przepisy dotyczące interpelacji i komisji zawarte są je­
dynie w regulaminie sejmowym. 

Zakres działania komisji, jej skład i uprawnienia określa w 
takim wypadku osobna uchwała (art. 72 ust. 5 reg. Sejmu). 
Sprawozdania komisji i jej wnioski mogą być. przedmiot~m 
obrad Sejmu i stanowić podstawę do uchwalema przez SeJm 
reza,lucji, zawierającej określone postulaty pod .adresem R~ądu 
lup poszczególnych ministrów (art. 76 ust. 1 l 5 reg. seJm.). 
Niezależnie od tych rezolucji, komisja może uchwalić dezyde­
raty które Marszałek Sejmu przesyła do wiadomości Prezesowi 
Rady Ministrów (art. 76 ust. 6 reg. sejm.). Powyższe przepisy 
nie znajdują jednak zastosowania w Sejmie Ustawodawczym. 
Nigdy dotąd nie powołano komisji nadzwyczajnej dla celów 
kontroli działalności Rządu lub podległych mu organów. 

Inne, przewidziane prawem, spOSOby kontroli Rządu, jak re­
zolucje i wnioski nie cieszą się uznaniem posłów. To samo moż­
na powiedzieć o prawie żądania zwołania s€sji nadzwyczajnej 
Sejmu, które przysługuje 1/3 części ustawowej liczby posłów 
(art. 7 ust. 4 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). 

Inne funkcje. Do kompetencji Sejmu Ustaw.odawczego na­
leży jeszcze kilka funkcji, które znajdują się poza zakresem 
opisanej już działalności Sejmu. Są to przeważnie funkcje do­
tyczące - bezpośrednio lub pośrednio - obsady wysokich urzę­
dów państwowych. Funkcje te, zlecone przez przepis'Y konstytu­
cyjne, obejmują: 

1) wybór Prezydenta, 2) uznanie urzędu Prezydenta za opróż­
niony, 3) wybór, względnie - wyrażając się ŚCiślej - zatwier­
dzenie kooptacji członków Rady Państwa, o ile chodzi o osoby, 
które nie należą do Rady Państwa z urzędu, 4) wybór Preze­
sa Najwyższej Izby Kontroli, 5) pociąganie Prezydenta do od­
powiedzialności konstytucyjnej. 

II. PRE:lYDENT 

Właściwości urzędu Prezydenta 

Pierwszą ustawą uchwaloną przez Sejm Ustawodawczy by­
ŁaJ ustawa z dn. 4 lutego 1947 r. o wyborze Prezydenta Rzeczy­
pospolitej47) . 

Ustawa ta rozstrzygnęła (jeszcze przed ustaleniem zasadni­
czych przepiSÓW o ustroju i zakresie działania organów pań­
stwOwych), że funkcje głowy państwa będzie pełnił Prezydent 
Rzeczypospolitej, wybrany przez Sejm Ustawodawczy (art. 1). 
Sejm uchwalił rządowy projekt ustawy na swym pierwszym 
posiedzeniu, bezzwłocznie po ukonstytuowaniu się i od razu w 

47) Ustawa konstytucyjna z dn. 4 lutego 194'7 r. o wyborze Prezy­
denta Rzeczypospolitej Polskiej. Dz. U. R.P., Nr 9, 1947, poz. 43. 
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trzech cŻytaniach. Tego samego dnia ogłoszono ustawę w Dzien­
niku Ustaw R.P. Wyboru dokonano w dniu następnym 48). 

W myśl przepisów wymienionej ustawy konstytucyjnej Sejm 
wybiera Prezydenta na specjalnym posiedzeniu w obecności 2/3 
ustawowej liczby posłów (art. 3 ust. 1 i 2). Do ważności kan­
dydatury wymagane jest przedstawienie jej na piśmie, podpi­
sanym przez co najmniej 50 posłów (art. 5 ust. 2). Prezyden­
tem może zostać każdy obywatel polski, używający w pełni 
praw cywilnych i pUblicznych. Ustawa wymaga, aby wybrany 
kandydat uzyskał bezwzględną większość ważnie oddanych gło­
sów (art. 7 ust. 1). Głosowanie odbywa się według imiennej li­
sty posłów. 

Okres urzędowania Prezydenta wynosi lat siedem (art. 2). 
W świetle przepisów konstytucyjnych Sejm Ustawodawczy nie 
może żądać ustąpienia Prezydenta, gdyż nie jest on odpowie­
dzialny przed Sejmem (art. 51 ust. 1 Konstytucji z 1921 rJ. 
Opróżnienie urzędu Prezydenta może nastąpić wskutek śmier­
ci, zrzeczenia się lub innej przyczyny (art. 40). Taką przyczyną 
może być przede wszystkim uchwała Sejmu, uznająca urząd 
Prezydenta za opróżniony (art. 42). Ewentualnie mógłby nią 
być także wyrok orzekający o winie Prezydenta z powodu zdra­
dy kraju, Ilogwałcenia kcmstytucji lub przestępstw karnych, 
wydany przez organ, który w myśl art. 27 ustawy konstytu­
cyjnej z dn. 19. II. 1947 r. miał być powołany zamiast Trybu- • 
nału Stanu z Konstytucji marcowej, a ,który nie został powo­
łany. 

Jeżeli Prezydent RzeczypospolitJej nie sprawuje urzędu przez 
trzy miesiące, MarszaŁek powinien 7JWołać niezwłocznie Sejm i 
poddać jego uchwale, czy urząd Prezydenta Rzeczypospolitej na­
leży uznać za opróżniony (art. 42). Do ważności UChwały Sej­
mu, na mocy której Sejm uznaje urząd Prezydenta za opróż­
niony, wymagana jest większość 3/5 głosów, przy obecności 
przynajmniej połowy ustawowej liczby posłów (art. 42). 

Przepisy konstytucyjne nie znają stałego urzędu zastępcy 
głowy państwa. Jeśli Prezydent nie może wykonywać urzędu 
lub też, jeśli urząd Prezydentru zostanie opróżniony z jakiejkol­
wiek przyczyny, Marszałek Sejmu jest powołany do zastępo­
wania Prezydenta w jego funkcjaCh (utrzymany w mocy art. 
40 Konstytucji z 1921 r.). W pierwszym przypadku Marszałek 
obejmuje zastępstwo Prezydenta na czas trwania przeszkody, 
w drugim zaś - do czasu wyboru nowego Prezydenta .. W obYd­
wóch przypadkach zastępowanie Prezydenta przez Marszałka 
nosi charaktJer prowizoryczny. 

Utrzymany w mocy przepis art. 57 Konstytucji z 1921 r. (w 
związku z art. 19 ust. 1 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 
1947 r.) ustala zasadę, że ministrowie ponoszą odpowiedzialność 
za akty rządowe Prezydenta. W konsekwenCji tego przepisu 

48) Protokół objęcia władzy przez Prezydenta. Rzeczypospolitej Bo­
lesława Bieruta, War8zawa, dn. 5 lutego 1947 r., Dz. U. R.P. Nr. 11, 
1947 r., poz. 46. 
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Prezydent nie jest odpowiedzialny za swoje czynności urzędowe 
ani parlamentarnie ani cywilnie (art. 51 ust. 1 Konstytucji z 
1921 r.). 
Ponieważ Prezydent wchodzi z urzędu w skład Rady Pań­

stwa, <l,kreślonej w ustawie konstytucyjnej z 1947 r. jako orga­
nu władzy wykonawczej, powstaje pytanie, czy odpowiedzial­
ność Rządu rozciąga się również na czynności Prezydenta do­
ikonane w charakterze Przewodniczącego Rady Państwa. Pyta­
nie to rozstrzygnięto w praktyce w ten sposób, że Rząd nie od­
powiada za działalność i akty urzędowe Prezydenta w Radzie 
Państwa 49). 

W świetle przepisów konstytucyjnych Prezydent może być 
pociągany j.edynie do tzw. odpowiedzialności konstytucyjnej. 
Może to nastąpić w przypadku zdrady kraju, pogwałceniru kon­
stytUCji lub przestępstw karnych (art. 51 ust. 2 Konstytucji z 
1921 r.). Pociąganie Prezydenta do OdpOwiedzialności w tych 
wypadkach, rozpatrzenie oskarżenia i wydanie wyroku nastę­
puje w specjalnym trybie. Podstawą pOCiągnięCia Prezydenta 
do OdpOwiedzialnośCi konstytucyjnej jest uchwała Sejmu, któ­
ra stawia go w stan <l.skarżenia. Uchwała sejmowa powinna za­
paść większością 3/5 głosów, przy obecności co najmniej poło­
wy ustawowej liczby posłów. Z chwilą postawienia Prezyden­
ta w stan oskarżenia jest on - ipsa lege - zawieszony w urzę­
dowaniu. 

W myśl ustawy z dn. 27 kwietnia 1923' r., do rozpatrzenia 
sprawy i wydania wyroku pOWołany był Trybunał Stanu 50). 

Ustawa tru straciła moc obowiązującą wskutek przepisów art. 
27 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. Ponieważ (jak 
wielokrotnie wspominałem) nie wydano nowej ustawy w tej 
sprawie, nie przypuszczam, aby w przyszłości utrzymano kon­
stytucyjną odpowiedzialność Prezydenta. 

Prezydent nie moż.e piastować mandatu poselskiego ani żad­
nego urzędu (art. 53 KonstytUCji z 1921 r. w związku z art. 13 
ustawy konst. 19. II. 1947 r.). W czasie obOwiązywania Konsty­
tucji z 1921 r. przez inny urząd rozumiano każdy inny urząd 
państwowy. Natomiast ustawa konstytucyjna z dn. 19. II. 1947 
r. nadała temu pojęciu nową treść. W świetle tej ustawy Pre­
zydent z tytułu swego urzędu piastuje urząd Przewodniczące­
go Rady Państwa (art. 15 ust. 1), a ponadto jest z urzędu Prze­
wodniczącym Rady Gabinetowej (art. 18). Na mocy wspomnia­
nej już ustawy konstytucyjnej z dn. 26 maja 1951 r. o trybie 
przygotowania i uchwalenia Konstytucji Ludowej, Prezydent zo­
stał; PrzeWOdniczącym Komisji Konstytucyjnej. 

Oprócz urzędów państwowych Prezydent zajmuje wysokie 
stanOWiska w polskiej partii komunistycznej (PZPR). Jest on 

4a9) GrZYbowski, Ustrój Polski współczesnej, str. 185 i nast. 

5 
ozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1949 r., str. 363 i 382. 

R O) Ustawa z dn. 27 kwietnia 1923 r. o Trybunale Stanu, Dz. U. 
.P., Nr 59, 1923, poz. 415. 
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Przewodniczącym Komitetu Centralnego, który jest najwyższą 
władzą partyjną w okresie między Kongresami. 

Zakres działania Pl"ezydenta 

Funkcje Prezydenta, według ustawy konst. z dn. 19. II. 1947 r ., 
obejmują szereg uprawnień w różnych dziedzinach Władzy. 

W zakresie władzy ustawodawczej Prezydent posiada przede 
wszystkim prawo zwoływania, otwierania, odraczania i zamy­
kania Sejmu Ustawodawczego (art. 7. ust. 1), co pozwala mu 
wywierać wpływ na regulowanie działalności Sejmu. Powyż­
sze prawo ogranicza ustawa w kilku kierunkach. Prezydent jest 
ZObowiązany zwołać Sejm dwukrotnie w ciągu roku: raz na 
mryczajną sesję jesienną, drugi raz na zwyczajną sesję wiosen­
ną· Zwyczajna sesja jesiennru Sejmu powinna być zwołana naj­
później w październiku, zaś zwyczajna sesja wiosenna - naj­
później w kwietniu. Prezydent nie może zamknąć sesji jesien­
nej przed uchwaleniem ustaw o budżecie , narodowym planie 
gospodarczym i poborze rekruta lub przed upływem dwóch mie­
sięcy od jej zwołania; zwyczajna sesja wiosenna nie. może być 
zamknięta: przed załatwieniem ·wniosku Najwyższej Izby Kon­
troli w sprawie udzielenia Rządowi absolutorium lub przed upły­
wem miesiąca od jej zwołania (art. 7 ust. 2 i 3>-

Prezydent może zwołać Sejm na sesję nadzwyczajną w każ­
dym czasie a powinien to uczynić na żądanie 1/3 części usta­
wowej liczby posłów. 

W sprawach odraczania sesji sejmowych ustawa nie zawiera 
żadnych postanowień, ograniczających uprawnienia Prezyden­
ta w tej dziedzinie. 

W myśE przepisów powołanego już regulaminu :!;ejmowego, 
Prezydent wyznacza przewodniczącego pierwszego posiedzenia 
Sejmu i przyjmuje od niego ślubowanie poselskie (art. 1). Pre­
zydent otrzymuje zawiadomienie o posiedzeniach Sejmu (art. 
18) i komisji (art. 68). 

W dziedzinie ustawodawstwa zakres działania Prezydenta 
ObejmUje: 

a) podpisywanie ustaw wraz z odpowiednimi ministrami 
·oraz zarządzanie ogłaszania: ich w Dzienniku Ustaw (art. 
44 ust. 1 Konstytucji z 1921 r. w związku z art. 13 ust. 
konst. z dn. 19. II. 1947 r.), 

b) pOdpisywanie oraz zarządzanie ogłaszania dekretów z mo­
cą ustawy, wydruwanych przez Rząd na podstawie pełno­
mocnictw Udzielonych przez Sejm a zatwierdzonych przez 
Radę Państwa i podpisywanych przez Prezesa Rady Mini­
strów i właściWYCh ministrów (art. 4. ust. 4 ustawy kon­
stytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.), 

c) zarządzanie ogłaszania - za zgodą Rady Państwa - ustaw 
Ol budżecie, narodowym planie gospodarczym i poborze 
rekruta w brzmieniu projektów rządOWYCh, jeśli Sejm nie 
uchwalił tych ustaw w ciągu trzech mieSięcy ,od chwili 
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ich przedłożenia przez Rząd (art. 8 ust. konstyt. z dn. 19. 
II. 1947 r.), . 

d) wydawanie rozporządzeń wykona;w.czych. i zarządzen. ~e­
lem wykonania ustaw i z powołanlem Slę na upowazme­
nioe ustawowe (art. 44 ust. 2 Konstytucji z 1921). 

W praktyce, funkcje wymi'Elnione pod c) i d), nie znalazły za­
stosowania. 

Prezydentowi przysługuje szereg kompetencji w zakresie wła­
dzy wykonawczej. 

Prezydent mianuje i odwołuje Pre'zesa Rady Mi~trów. Przy 
wykonywaniu tej funkcji Prezydent - w zasadzie - nie jest 
skrępowany, należy jednak podkreślić, że według prz~pisów 
konstytucyjnych ministrowie są odpowiedzialni przed SeJmem. 
Sejmowi służy prawo pociągania ministrów do odpowiedzial­
ności parlamentarnej. W konsekwencji, Rada Ministrów i każ­
dy minister z osobna ustępują na żądanie Sejmu (utrzymany 
w mocy art. 58 KonstytUCji z 1921 r.). 

Prezyd'Elnt mianuje i Odwołuje ministrów na wniosek Preze­
sa Rady Ministrów. Dekrety Prezydenta o powołaniu względnie 
odwołaniu ministrów były przyjmowane przez Sejm do wiado­
mości - bez dyskusji. 

Prezydent reprezentuje państwo na zewnątrz, przyjmuje 
przedstawicieli państw i wysyła do tych państw własnych przed­
stawicieli (utrzymany w mocy art. 48 Konstytucji z 1921 r.). 
Prezydent za;wiera z reguły umowy z innymi państwami (utrzy­
many w mocy art. 49 ust. 1 Koostytucji z 1921 r.). Umowy za­
warte przez Prezydenta ustalają zobowiązania międzynarodowe 
państwa w sposób definitywny. Prezydent powinien je tylko 
podać do wiadomości Sejmu. Od tej reguły istnieje kilka wy­
jątków. Umowy handlowe i celne oraz umowy, które stale ob­
Ciążają państwo pod względ'Elm finansowym, zawierają przepisy 
prawne c,bowiązujące obywateli, wprowadzają zmiany granic 
państwa, a wreszcie przymierza - wymagają zgody Sejmu 
(utrzymany w mocy art. 49 ust. 2 KonstytUCji z 1921 r.). Zgo­
da Sejmu na umowy międzynarodowe, zawarte przez Prezyden­
ta w -wymienionych sprawach, ma charakter zatwierdzenia pod­
pisan'Elj już umowy. Dopiero na podstawie uchwały Sejmu, za­
twierdzającej taką umowę i ogłoszonej w Dzienniku Ustaw R.P., 
Prezydent może dokonać aktu ratyfikacji. W przeciwieństwie 
do tych przypadków, w których wystarcza zgoda Sejmu na za­
iw-artą już umowe międzynarodową, Prezydent nie może wypo­
wiedzieć wOjny lub zawrzeć pokoju bez uzyskania na to uprzed­
niej zgody Sejmu (art. 50 Konstytucji z 1921 r.) . 

Prezydent jest najwyższym zwierzchnikiem sił zbrojnych (art. 
46 ust. 1 Konstytucji z 1921 r.) . Rota przysięgi dla wojska mó­
wi o "obowiązku dochowania wierności Prezydentowi R.P." 51). 

51) Ustawa z dn. 3 lipca 194'7 r. o rocie przysięgi Wojsl{a P~lsklego. 
Dz. U. R. P .• Nr 52, 1947, poz. 267 oraz obowiązująca a~tualme 

Ustawa z dn. 18 lipca 1950 r. o przysiędze wojskoweJ. Dz. U. R.P. 
Nr 37, 1950, poz. 328. 
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Prezydent nie może spr,awować naczelnego dowództwa w cza­
sie wojny. Na wypadek wojny, Prezydent mianuje Naczelnego 
Wodza sił zbrojnych na wniosek Rady Ministrów, przedstawio­
ny przez Ministra Obrony Narodowej (Ministra Spraw Wojsko­
wych, utrzymany w mocy art. 46 ust. 2 Konstytucji z 1921 r. w 
związku z art. 13 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). 

Prezydent nadaje stopnie generalskie oraz stopnie maxszałka 
(art. 10 i 11). Prawo nominacji na stopnie oficerskie przysłu­
guje Ministrowi Obrony Narodowej (art. 9). 

Prezydent obsadza urzędy cywilne i wojSkowe w granicach 
zastrzeżonych mu przez ustawy. Obsadzanie tych urzędów po­
winno następować naJ wniosek Rady Ministrów (utrzymany W' 
mocy art. 45 ust. 1 Konstytucji z 1921 rJ. 

Uprawnienie Prezydenta w zakresie obsadzania urzędów zo­
stało ograniczone na rzecz Sejmu i Rady Państwa w kilku wy_ 
padkach. Sejm powołuje Prezesa Najwyższej Izby Kontroli (art. 
21 ust. 1 ustruwy konst. z dn. 19. II. 1947 r.). 

Prezydent nadaje niektóre ordery, odznaczenia iWQjskowe 1 
m~~ . 

W myśl utrzymanego w mocy przepisu art. 47 Konstytucji 
z 1947 r. Prezydent posiada tzw. prawo łaski. Prawo to obej­
muje nie tylko upoważnienie do darowania i złagodzenia kary. 
ale także prawo darowania skutków zasądzenia karno-sądowe­
go. Prawo łaski służy Prezydentowi tylko w stosunku do poszcze­
gÓlnych przypadków, w przeciwieństwie do amnestii, która jest 
aktem o charakterze <lgólnym i może być udzielana jedynie w 
drodze ustawy. W świetle tego przepisu Prezydent nie może sto­
sować prawa łaski do ministrów, zasądzonych na skutek po­
Ciągnięcia ich do Odpowiedzialności konstytucyjnej. 

Wykonywanie prawa łaski należy do aktów rządowych Pre­
zydenta i powinno być 'kontrasygnowane przez Ministra Spra­
wiedliwości, względnie Ministra Obrony Narodowej w zakresie 
ich działania. Ustawa z dn. 20 lipca 1951 r. o Prokuraturze 
przekazała Prokuratorowi Generalnemu kompetencje wspo­
mnianych ministrów w sprawach, dotyczących ułaskawienia 
przestępców. Wobec tego, że Prokurator Generalny podlega bez­
pośrednio Radzie Państwa, a nie Ministrowi Sprawiedliwości. 
ministrowie nie kontrasygnują obecnie aktów łaski Prezyden­
ta 112). 

Prezydent w Radzie Państwa i w Rządzie 

Według ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. Prezydent 
nie tylko pełni urząd głowy państwa, ale także sprawuje in­
ne funkcje. Przede wszystkim jest on z urzędu Przewodniczą­
cym Rady Państwa (art. 15 ust. 1), a następnie przeWOdniczy 
Radzie Gabinetowej (art. 18). Ponadto, ustaliło się w drodze 
fakbycznego postępowania, że Prezydent bierze udział w pracach 
Prezydium Rządu. 

52) Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1951 r., str. 428. 
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Utworzenie Rady Państwa, jako trzeciego najwyższego orga­
nu władzy wykonawczej, wywarło wielki wpływ na stanowisko 
konstytucyjne Prezydenta. Za czasów mocy obowiązującej Kon­
stytucji z 1921 r. Prezydent sprawował całą władzę wykonaw­
czą przez ministrów, względnie przy pomocy ministrów odpo­
wiedzialnych przed Sejmem. W nowych przepisach konstytu­
cyjnych władza wykonawcza została podzielona między Radę 
Państwa i Rząd. Prezydent nie otrzymab żadnych uprawnień 
w stosunku do Rady Państwa, natomiast wszedł do niej z urzę­
du, jako Przewodniczący. 

Stosunek Prezydenta do Rządu znajduje również wyraz w prze­
pisach ustawy. konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. o Radzie Ga­
binetowej, którą tworzy Rada Ministrów pod przewodnictwem 
Prezydenta Rzeczypospolitej. Zwołuje ją Prezes Rady Ministrów 
na życzenie Prezydenta dla rozpatrywania spraw wyjątkowej 
wagi (art. 18 ustawy konst.). 

III. RADA PAŃSTWA 

Struktura 

Powierzchowny przegląd przepisów ustawy konstytucyjnej z 
dn. 19 lutego 1947 r. mógł nasuwać przypuszczenie, że ustano­
wiony przez nią ustrój opiera się na zasadzie rządów parlamen­
tarnych i że różnica między tą ustawą a Konstytucją z 1921 r. 
nie leży w ogólnej tendencji ustroj owej, ale jedynie w konkret­
nych instytucjaCh 5S). 

Istota rządów parlamentarnych polega na istnieniu i współ­
działaniu dwóch <lrganów władzy wykonawczej, a mianowicie 
prezydenta i rządu, przy czym prezydent - nieodpowiedzialny 
przed parlam~ntem - sprlliwuje swe funkcje przez rząd, który 
ponosi odpowiedzialność parlamentarną nie tylko za swoją 
działalność, ale również za czynności urzędowe prezydenta. W 
tym systemie rządów nie ma miejscaJ dla trzeciego <lrganu wła­
dzy wykonawczej. Ani Konstytucja z 1921 r., ani inne konsty­
tucje, oparte na ustroju parlamentarnym, nie znają takiego 
organu. Wprowadzenie Rady Państwa, jako trzeciego najwyż­
szego org:anu iWładzy wykonawczej, oznaczało, że ustawa kon­
stytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. przekreśla zasadniczą podsta- l 
wę systemu parlamentarnego i stwarza podwaliny nowej kon­
strukcj i ustroj owej. 

W myśl ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. do Rady 
Państwa wchodzą: z urzędu Prezydent, jako przewodniczący, 
Marszałek i trzej Wicemarszałkowie Sejmu Ustawodawczego 
oraz Prezes Najowyższej Izby Kontroli (art. 15 ust. 1). W czasie 

. wOjny wchodzi do Rady Państwa Naczelny Dowódca (art. 15 
ust. 2). Ponadto mogą wchodzić do Rady inni członkowie. Pier­
wotnie ilość tych członków nie mogła przekraczać liczby trzech. 

53) Antoni Peretiatkowicz, Konstytucja Marcowa a Konstytucja. 
Ludowa. "Państwo i Prawo". Rok II, Nr 11 (21), Warszawa 1947, str. 60. 
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NaJ skutek noweli k<lll1stytucyjnej z dn. 8 listopada 1949 r.54) 
ograniczenie to zostało usunięte. 

Tak więc, skład Rady Państwa obejmuje dwie kategorie 
członków. Jedni 'w-chodzą do niej z tytułu swoich urzędów: ci 
członkowie tworzą jakby zasadniczy i konieczny konstytucyjny 
trzon tego organu. Innych członków powołuje się do Rady 
Państwa w drodze uchwały Sejmu, powziętej naJ Jednomyślny 
wniosek samej Rady (art. 15 ust. 3). Sejm Ustawodawczy, nie 
może powoływać członków Rady Państwa z własnej iniCjatywy. 
Rola Sejmu polega tylko na zatwierdzeniu lub odrzuceniu wnio­
sku Rady Państwa o uzupełnienie jej składu. Ponieważ odrzu­
cenie wniosku Rady jest w prakbyoo nieprawdopodobne, można 
przyjąć, że uzupełnienie składu Rady Państwa Odbywa się Wo 

drodze kooptacji dOkonanej przez samą Radę i przyjętej do wia­
domości (zatwierdzonej) przez Sejm. Wniosek kooptacyjny Ra­
dy Państwa musi zapaść jednomyślnie, natomiast uchwała Sejmu 
nie WYmaga żadnej kwalifikowanej większości. W praktyce 
Sejm przyjmuje wniosek Rady Państwa z reguły jednomyśl­
nie 55) . 

Z wyjątkiem Naczelnego Dowódcy, mianowanego przez Pre­
zydenta na wniosek Rady Ministrów (utrzymany w mocy art. 
46 ust. 2 Konstytucji z 1921 r.), wszyscy cz.l!ookowie Rady Pań­
stwa z urzędu wchodzą do niej w następstwie dokonanego prvez 
Sejm wyboru na urząd, który daje tytuł należenia do składu 
Rady Państwa. 

Przepisy konstytucyjne nie krępuj ą Rady Państwa przy ko­
optacji dalszych członków. Jedynie ministrowie nie wchodzą w 
skład tego kolegium, zapewne z uwagi na proopis utrzymanego 
w mocy art. 61 Konstytucji z 1921, który zakazuje im piastowa­
nia jakiegokołwiek urzędu. Inni urzędnicy państwowi na równi 
z posłami mogą być członkami Rady Państwa. Tego rodzaju 
stanowisko ustawy konstytucyjnej umożliwiło skoncentrowanie 
kluczowych urzędów państwowYch w rękach niewielu członków 
Rady Państwa, co, niezależnie od zakresu działania Rady Pań­
stwa, okreŚlonego w normach prawnych, daje jej sposobność 
bezpośredniej ingerencji w najwaim.iejsze działy administracji 
państwoWIej . 

W ten sposób w osobie Przewodniczącego Rady Państwa re­
preoontowany jest urząd Prezydenta i Przewodniczącego Rady 
Gabinetowej oraz Przewodniczącego Prezydium Rządu, organu 
Rady Ministrów, który kieruje pracami Rządu i poszczególnych 
ministrów. Marszałlek i wicemarszałkowie Sejmu Ustawoda~ze­
go kierują pracami Sejmu Ustawodawczego. Jeden z wicemar­
szałków Sejmu pełni równocześnie funkcje Pierwszego Prezesa 

54) Ustawa konstytucyjna z dn. 8 listopada 1949 r. o zmianie usta­
wy konstytucyjnej z dn. 19 lutego 1947 r. o ustroju ł zakresie działa­
nia najwyższych organów Rzeczypospolitej Polskiej, Dz. U. R.P. 
Nr. 57, 1949 r., poz. 447. 

55) Sprawozdanie stenograficzne z 41, 57, 65 i 69 posiedzenia Sejmu 
Ustawodawczego, Warszawa 1948-1950. 
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Sądu Na.jwyższego, inny zaś jest przewodn.iczącym Komisji Spec­
jalnej do Walki z Nadużyciami i Szkodmctwem Gospodarczym. 
Prezes Najwyższej Izby Kontroli jest równocześnie Komendan­
tem Głównym Policji, zwanej Milicją Obywatelską, podlegają~ej 
Ministrowi Bezpieczeństwa publicznego. Do tego zespołU szefow 
różnych centralnych władz i urzędów dołącza się w czasie wojny 
Naczelny Dowódca. Wszyscy członkowie Rady Państwa, którzy 
obecnie wchodzą do niej z urzędu, piastują równocześnie Plan­
daty poselskie. Wyjątkiem jest Prezydent, który, złożył mandat 
poselski. Członkowie Rady Państwa z ,kooptacji nie piastują rze­
komo innych urzędów państwowych, nie mniej j1ednak zajmu­

' ją stanowiska w życiu politycznym, społecznym lub gospodar­
-czym, które pozwalają im, a przez nich i Radzie P aństwJt , wy­
wierać wpływ na organizacje, stanowiące transmisję Partii Ko­
muniątycznej do spOłeczeństwa. 

Należy zaznaczyć, że w Radzie Państwa zasiada kilku człon­
ków Biura Polibycznego Komitetu Centralnego PZPR, jak: Bo­
lesław Bierut, Franciszek Jóźwiak i Roman Zambrowski. 

RadlIJ Państwa nie ma określonej kadencji. Nie podlega pe­
riodycznym zmianom na 'wzór Sejmu, ani nie ustępuje w całoś­
ci w warunkach analogicznych do zmiany Rządu. Rada pań­
suwa jest stałym organem ustrojoWYm, którego poszczególni 
członkowie mogą się zmieniać, ale ona sama, jako całość, ni!,! 
zmienia się. 
Członkowie Rady Państwa z urzędu ustępują z Rady Pań­

stwa równocześnie z utratą urzędu, który daje im miejsce w Ra- / 
dzie Państwa. Prezydent jest członkiem Rady Państwa przez 
okres swej kadencji, czyli przez lat 7. Marszałek i trzej wice­
marszałkowie Sejmu UstaJwcdawczego zasiadają w Radzie Pań­
stwa w okresie piastowania swoich urzędów sejmowych, a więc 
w zasadzie przez pięcioletni okres kadencji Sejmu Ustawodaw­
czego - do czasu ukonstytuow,ania się nowego Sejmu (art. 9 
ust. 2 pow. ust. konst. z dn. 19.II.1947 r.). Prezesa NIK powołuje 
Sejm bez okreś~enia terminu. Naczelny Do.wódca zasiada w Ra­
dzie Państwa w czasie wojny. Również dOkooptowani członko­
wie Rady Państwa nie mają określonej kadencji. RoZJWi.ązanie 
Sejmu Ustawodawczego nie ma wpływu na ich mandat w Ra­
dzie Państwa. 

Ustawa konstytucyjna z 1947 r., która stworzyła Radę Pań­
stwa, jako now;y organ władZY, nie uregulowała zupełnLe zagad­
nienia cdpowiedzialności Rady Państwa. Art. 3 tej ustawy mówi 
jedynie o kontroli Sejmu nad działalnością Rządu. Włączone do 
tej ustawy przepisy Konstytucji z 1921 r. normują sprawę od­
pOWiedzialności Rządu tak za akty Prezydenta, jak i działal­
ność Rządu i poszczególnych ministrów. żaden natomiast prze­
pis nie wspomina naWl6t o odpowiedzialności Rady Państwa i 
jej członków z tytułu ich działalności urzędowej. W braku wy­
raźnej podstawy prawnej wypada przyjąć, że Rada nie jest od­
powiedzialna przed Sejmem, a tym samym nie odpowiada w 
ogóle IW' płaszczyźnie państwowej za swą działalność (podobnie 
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Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1949, str. 366' odmi~mnie 
Grzybowski, Ustrój Polski współczesnej, str. 183). , 

Zakires działania 

,!:!stawa konsty.tucyjna z dn. 19.II.1947 r. przekazała Radzie 
Panstwa liczne kompetencje (art. 16). 

W. dZ!-edzinie ustawodawstwa zakres dzialarua Rady Państwa 
obeJmuJe: 

1) inicjatywę ustawodawczą (art. 16 lit. f.); 

2) zatwier~zanie dekretów z mocą ustawy; uchwalonych na 
podstawle pełnomocnictw udzielonych Rządowi przez Sejm 
(art. 16 lit. b); 

3) wyrażanie zgody na ogłoszenie ustaw o budżecie, na.rodo­
wy) m planie gospodarczym i pOborze rekruta (art. 16 lit. 
e . 

Moc . ~ra~a ~ekretów. RZądu, IW'Ydawanych na pOdsta~ 
upowazm~ma Sejmu, zale.zy od uzyskania zatwierdzeniru przez 
Radę. Panstw~. Przysługujące Radzie Państwa prawo zatwier­
dzam,a . dekretow Rzą~u umożliwia jej skuteczną kontrolę dzia­
łalnoscl pra~odawczeJ Rządu w ~omencie bardzo istotnym, bo 
pr2led lW~dameII7 dekretu., Natomlast rola Sejmu polega jedynie 
~a zatwlerdzamu dekretow, które zostały już wprowadzone w 
zycie. 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19.II.1947 r. stanowi że Prezydent 
Rzec~ypospolitej m02le ogłosić ustawy o bUdżeci~, narodowym 
plame gosp~d~~zym. i poborze rekruta w brzmieniu projektów 
:zą~owych, J1ezell Sejm w ciągu trzech miesięcy - od przedło­
zema mu rządOW'Y?h projektó~ - nie uchwali tych ustaw (art. 
8). Prezydent moze skorzysta c z tego upoważnienia tylko za 
zgodą Rady. Przepis ten uzależnia akt rządowy Prezydenta od 
zgody Rady Państwa i stawia Radę Państwa w pozycji nadrzęd­
nej w stosunku do głowy państwa. 

W dziedzinie Władzy wykonawczej Rada Państwa spełnia z 
mocy ustaIW'Y konstytucyjnej z dn. 19.II.1947 r. następujące 
funkcje: 

1) sprawuje zwierzchni nadzór nad terenowymi radami na- ' 
rodowymi (art. 16, lit. a); -

2) wy~onuj~ k~mpetencje ~rezydium Krajowej Rady Narodo­
~eJ, wymkaJące z obOWiązującego ustawodawstwa (art. 16 
lit. c); 

3) ~odejmuje UChwały IW' przedmiocie wprowad2lenia stanu wy_ 
Jątkcwego lub wojennego (art. 16 lit. d). 

"'! myśl przepisów ustawy z dn. 20.III.1950 r. (art. 26) Rada 
Panstwa: 

1) zarządza wybory do rad narodowych; 
2) rozpatruje sprawozdania wojewódzkich rad narodowych' 
3) udzie~a r~dom narodov.·'Yffi wytyczne i instrukcje; , 
4) nadaje kierunek działalności rad narodowych w dziedzinie 

kontroli społecznej; 
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5) rozpatruje sprawy związane z funkcjonowaniem rad naro,.. 
dowych i ich organów; 

6) decyduje w innych sprawach, przeWidzianych w powyższej 
ustaJWie56) • 

Rada Państwa może uchwalić wprowadzenie stanu wyjątko­
wego lub wojennego. UChwała Rady powinna być podjęta na 
wniosek Rady Ministrów i przedłożona Sejmowi Usta,w<>dawcze­
mu do zatwiJerdzenia na najbliższym pOSiedzeniu Sejmu. Zarzą­
dzenie, wprowadzające stan wyjątkowy lub stan wojenny, prze­
staje obowiązywać z mocy samego prawa, jeśli nie zost~nie prze­
dłożone Sejmowi na najbliższym posiedzeniu lub, jeśli nie zo­
stanie przez Sejm zatwierdzone. 

Na podsta.wie przepisów ustawy konstytucyjnej z dn. 19.II. 
1947 r. zakres działania Rady Państwa obejmuje rozpatrywanie 
sprawozdań Najwyższej Izby Kontroli (art. 16, lit. g). Ponadto 
Rada Państwa może zlecić N3Jjwyższej Izbie KQIl.troli jednorazo­
we lub stałe kontrolowanie /WSzystkich lub niektóryCh związków 
lub instytucji, korzystających z pomoc'Y' państwa lub wykony­
wujących czynności, zlecone w zakresie administracji publiCZ­
nej (art. 20 ust. 2 w brzmieniu noweli konstytucyjnej z dn. 20 
marca 1950 r.). . 

Funkcje te zostały rozszerzone w ustawie z dn. 9 marca 1949 
r. o kontroli państwowej. W ŚlWłetle powyższej ustawy Najwyższa 
Izba Kontroli stanowi organ całkowicie pOdległy Radzie Pań­
stwa 57). 

Ustalony w przepisaCh ustawy konstytucyjnej z dn. 19.II.1947 
r. zakres działania Rady Państwa nie pokrywa się z aktualny­
mi jej kompetencjami, które zostały znacznie rozszerzone. Na­
przykład Rada Państwa uzyskałru prawo wydruwania rozporzą­
dzeń wykonawczych, zawierających normy ogólnie obowiązu­
jące oraz prawo wykładni przepisÓW prawa i ustalania ' zasad 
ich stosowania. , 

Na podstawie ustawy z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze R. 
P. Rada Państwa uzyskała wyjątkowe uprawnienia w dziedzinie 
ustawodawcZJej. Art. 4-ty tej ustawy brzmi: 

"1) Generalny Prokurator Rzeczypospolitej może występować 
do Rady Państwa z wnioskami o iW'Ykładnię obowiązują­
cych przepisów prawa i ustalenia zasad ich stosowania. 

2) Wykładnia i zasady stosowania prawa ustalone przez Ra­
dę Państwlll maj ą moc powszechnie Obowiązuj ącą i podle­
gają ogłoszeniU w organie urzędowym, który określi Rada 
Państwa." . 

Zwyczajna interpretacja polega na wyjaśnieniu treści istnie: 
jącej normy prawnej i w zasadzie nie ma charakteru nowej 
normy. Ustalenie zas3Jd stosowania prawa obejmuje natomiast 
uprawnienia do stanowienia nowych przepisÓW prawnych. W 

56) Ustawa z dn. 20 marca 1950 r. o terenowych organach jedno­
litej władzy pa.6stwowej, Dz. U. R.P. Nr 14, 1950 r., poz. 130. 

57) Ustawa. z dn. 9 marca 1949 r. o kontroli państwowej. Dz. U. R. P., 
Nr. 13, 1949, poz. 64. 
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ś\\oietle prZlepisów ustawy, wykładnia Rady Państwa nie ma cha­
rakteru z:wyczajnej interpretacji. Wykładnia i ustalone przez 
Radę P~nstwa zasady stosowania prawa posiadają moc po­
wszechnie obowiązującą, a więc wiążą obywateli i wszystkie or­
gany władzy państwowej nie wyłączaj ąc sądów. Innymi słowy 
wykł8.d~i~ przepisó.w p:aw~~ch, dokonywana przez Radę Pań~ 
stwa mleSCI w sobIe rowmez uprawnienie do stanowienia no­
,wych norm prawa. 
. Uchwa~y Rady Państwa,!, zakresie ~kładni przepisów prawa 
l ustalema zasad stosowama prawa me podlegają zatwierdzeniu 
przez. Sejm. Nie m.a przeszkód prawnych, aby Rada Państwa w 
nowej uChw~le zrmeniła ustaloną przrez siebie wykładnię i zasa­
d! stosowam~ prawa. Nie ma również przeszkód, by Sejm zmle­
ruł lub uc~yl~ł uchwałę ~ady Pańs1:iwa w drodze ustawodawczej. 
Upr~wnleme. Rady Panstwa do interpretacji przepisów praw­

ny.ch l us.t~lama zasad stosowania prawa jest uprawnieniem do 
dZla~al?o.sCI w zakresie ustawodawstwa. Z tego powodu można 
przy] ąc, ze Rada Państwa jest - obok Sej m u - organem władzy 
ustaw~dawcze~. S~u.piając w swym ręku funkcje najwyższych 
organow.fW' dZledzI.me ust~wodawstwa i Władzy wykonawczej _ 
Rad~ Pans~~a ~oslada Wyjątkowe i jedyne w swoim rodzaju sta­
nowlsk~ WS~o.d mnych naczelnych organów państwowych. 

W dZledZlDle w:tadzy wykonawczej 2iwykłe ustawy prZ!ekazały 
Radzie p.aństwa orzekanie w sprawach Obywatelstwa oraz pra­
wo wyrazania zgody na niektóre akty Rządu. Również na mo­
cy zwykłych ustaiw pOdporządkowano Radzie Państwa Najwyż­
szą IZbę Kontroli, Generalnego Prokuratora R.P. oraz uregulo­
wan~ na nowo z,!,ierzchni.ct,:,o ~ady Państwa nad Komisją 
SpeCjalną do Walki z NaduzycIaml i Szkodnictwem Gospodar­
czym. 

. Rada Państwa uzyskała, jak wspomniałem, ~zpośredni nad­
zor ~ad. działalnością Rządu i wpływ na niego. Rząd nie może 
podejmować niektórych dlfcyzji bez zgOdy Rady Pańsbw·a. Na 
~rzykł~ . ustawa 2l dn; 20 marca 1950 r. o terenowych organach 
~ednohteJ ~ładzy palIlstwowej postanawia, że Rada Ministrów 
Jest upowazniona do wydawania szczegÓłowych przepisów w 
dziedz~ie organizacj!o i funkcjonowania rad narOdowych i ich 
organow pod warunkiem uzyskania zgody Rady PaństWla. (np 
art. 13 ust. 3, art. 24 ust. 1, art. 38 ust. 3, art. 40 ust. 3 i 4 art' 
41 ust 1 i 2). ' . 

Urzędy podległe Radzie Państwa 

Najwyższa Izba Kontroli (NIK). Ustawru Z dn. 11 rwrześnia 
1944 r. o organizacji i zakresi.e działania rad narodowych prze­
kazał~. Prezyrdium .Krajowej Rady Narodowej wykonywanie 
funkCjI kontroli panstwowej. Ten stan rzeczy trwał do czasu 
utworzenia Najwyższej IZby Kontroli. 
~st3JWa konstytucyjna z dn. 10.II.1947 r. poświęCiła Najwyższej 

IzbIe Kontroli osobny rozdział (VI), tra1ktując ją jakby na rów-
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"-
ni z najwyższymi organami państwowymi. posta~awia ona, że 
Prezesa NIK wybiera Sejm (art. 21 ust. 1) oraz, ze Prez;es N~ 
wchodzi z urzędu do Rady Państwa (art. 15 ~t.1). ~ada. Pa?: 
stwa rozpatruje sprawozdania NIK (art .. 16 ~t. g.> l mo~e Jej 
zlecić jednorazowe lub stałe kontrolowarue 2"JWilązkow lub msty­
tucji które w zasadzie nie podlegają kontroli NIK (art. 20 ust. 
2). Funkcje NIK po.Legają na badaniu działalności władz, in­
stytucji przedsiębiorstw państwowych pod względem finanso­
wym i gospodarczym (art. 20 ust. 1). Zwiąw lub instytucj~, 
korzystające z pomocy państwa lub wykonytW'Ujące czynności 
zlecone w zakresie administracji, mogą być przedmiotem jed­
norazowej lub stałej kontroli NIK jedynie na zleceniJe Rady 
Państwa (pow. art. 20 ust. 2). Do. właściwości NIK nałeży co­
roczne badanie zamknięć rachunków państwowych i przoedkła­

danie Sejmowi !Wniosku w przedmiocie udzielenia lub odmówie­
nia Rządowi absolutorium (art. 22). Prezes NIK m02le osobiście 
lub przez swojego przedstawiciela brać udział w obradach Sej­
mu i zabierać głos we wszystkich sprawaCh, związanych ze spra­
wozdaniem z działalności Rządu i zamknięciem rachunków pań­
stWOWYCh (art. 23). Powyższe przepisy stanowią podstawę kon­
stytucyjną. W oparciu o te zasady osobna ustawa miała określić 
organizacj ę i sposób działania NIK (art. 2). Ustawa ta została 
uchwalona dopiero Vi dn. 9 marca 1949 r.58) 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19.II.1947 r. powierzała Najwyż­
szej IzbLe Kontroli badanie działalności wszystkiCh władz, in­
stytucji i przedsiębiorstw państwowych bez żadnych wyłączeń 
(art. 20 ust. 1). 

W świetle ustawy o kontroli państwowej zadanie NIK polega 
na badaniu działalności naczelnych władz i instytucji w dzie­
dzinie administracji publicznej i gospodarki narodowej (art. 1 
ust. 1). Organy, pOdległe tym naczelnym władzom i instytucjom 
mogą być badane jedynLe "w razie potrzeby i dorywczo" (art. 
1 ust. 2). 

UstaiWa konstytucyjna z dn. 19.II.1947 r. zleciła N.rujwyższej 
Izbie Kontroli badanie dzial,alności wspomnianych władz, in­
stytucji i przedsiębiorstw pod względem finansowym i gospo­
darczym. Ustawa o kontroli państwowej uregulowała to zagad­
nienie w odmienny sposób. Według tej ustawy, kontrola NIK 
polega "na badaniu z punktu widzenia zgodności z wytycznymi 
uolityki państwowej i planami gospodarczymi a także pod 
względem finansowym, gospOdarczym oraz organizacyjno-gos­
podarczym" (art. 1 ust. 1). Precyzując dokładniej znaczenie tych 
aspektów kontroli, ustawa mówi dalej, że NIK czuwa nad prze­
strzeganiem legalności, rzetelności gospodarki i celowości w 
działalności finansowej, gospodarczej 1 organizacyjno-admini­
stracyjnej kontrOlowanych jednoobęk, oraz nad jej ~odnością 
z ustalonymi wytycznymi polityki państwowej i planami gos­
podarczymi (art. 24 ust. 1). 

58) Ustawa z dn. 9 marca 1949 r. o kontroli państwowej, Dz. U. R.P. 
Nr 13, 1949, poz. 74. 
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W świetle przepisów ustawy z dn. 9 marca 1949 r. Najwyższa 
Izba Kontroli jest organem niezależnym od Rządu (art.2). Nie 
znaczy to, aby NIK była w ogóle organem niezaleŻIlym. Ustawa 
stwierdza wyraźnie, że NIK podl>e ga Radzie Państwa (art. 2). 
Zasada ta została przeprowadzona w spo~ób konsekwentny. Ra­
dzie Państwa przysługują praiWa zwierzchnie nad NIK we wszy­
stkich kierunkach. Przede wszystkim Rada Państwa posiada 
tego rodzaju uprawnienia w zakresie personalnym, organiza­
cyjnym i 'budżetowym. 

Rada Państwa wylWiera stanowczy wpływ na ustalenie zasad 
i sposobów wykonywania kontroli państwowej przez NIK. 

Rada Państwa kieruje bieżącą działalnością NIK, na przykład 
może udzielać jej wiążących wskazówek i instrukcji, zLecać do­
konanie określonych aktów kontroli itp. 

Ra.da Państwa sprawuje nadzór nad działalnością NIK, a więc 
czuwa nad prawidłowym wykonaniem zadań kontroli państwo­
wej, rozpatruje odwołania Prezesa NIK od uchwał kOlegium 
NIK, które zapadły wbrew jego głosowi, uchyla lub zmienia z 
urzędu postanowwnia organów kontroli lub kolegium NIK itp. 

W spraJWozda:niach, które NIK przedstawia Sejmowi Ustawo­
dawczemu, Rada Państwa może dokonać zmian i uzupełnień 
według swego uznania i dopiero po dostosowaniu treści spra­
wozdania do wymagań Raody ' Państwa Prezes NIK kieruje spra­
wozdania do Sejmu, przesyłając równocześnie ich odpis do wia­
domości Rządu (art. 14 ust. 2). 

Rada Państwa jest instytucją, która rozstrzyga o koordynacji 
działa,lności NIK z działalnością innych organów kontroli, jak 
rady narodowe, rady nadzoru społ1ecznego, Komisj a Specj alna 
do Walki z Nadużyciami i Szkodnictwem Gospodarczym oraz 
Generalny Prokurator i jego or'gany. 

Prokuratura Rzeczypospolitej Polskiej. Naśladując wzory so­
wieckie (art. 113 i nast. konstytucji ZSSR), twórcy ustawy z 
dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze R.P. wyznaczyli urzędowi 
Generalnego Prokuratora zadania, zmierzające w pierwszym 
rzędzie 0'0 "ugruntowania praworządności ludowej, ochrony 
mi'enia społecznego" a dopiero IW' następnej kolejności - do 
ścigania przestępstw (art. 1). 

Funkcje Prokuratora: obejmują obecnie również kontrolę dzia­
łalności urzędów i instytucji loka1nych z punktu widzenia legal­
ności. Nie wszystkie jednak organy władzy i instytucji pod1e­
gają kontroli Generalnego Prokuratora. Między Najwyższą Izbą 
Kontroli a urzędem Generalnego Prokuratora istnieje wyraźny 
podział zadań w tym zakresie. Najwyższa Izba Kontroli z. reguły 
bada jedynie gospodarkę erganów naczelnych, pOdczas gdy Ge­
neralny Prokurator kontroluje organy lokalne. W zakresie gos­
podarki władz i instytucji oraz przedsiębiorstw na szczeblach 
lokalnych kontrola Generalnego Prokuratora dokonywana jest 
równolegle do kontroli rad narodowych, kontroli wewnętrznej 
itd. Kontrola Generalnego Prokuratora ogranicza się jednak do 
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badania tej gospodarki pod kątem widzenia jej zgodności z 
przepisami prawa. . 

W dziedzinie wymiaru spra,wiedliwości Prokurat~r sprawuJe 
nadzór nad sądami, gdyż ustawa zleca m~ .czuwame nad pra­
widłowym i jednolitym stosowaniem p~zePISOW prawa p~zez są­
dy w zakresie przewidZianym w przepIsach. postępo~ama sądo­
wego (art. 4). Do Prokuratora należy daleł wSzczęcIe. pcs~ępo­
wania karnego, sprawowanie naodzoru nad sledztwem I ~opIera­
nie cskar:renia przed sądami oraz zarządzenie wykonama orze­
cl?Jęń w sprwwach karnych i sprawowanie nadzoru nad wyko­
nyWaniem tych orzeczeń w zakładach penitenCjarnych (art. 3 
ust. 5 i 6). Ponadto ustawa daje Generalnemu Prokuratorowi 
ogólne upoważnienie do podejmowania czynności niezbędnych 
dla OChrony mienia społecznego i zapobiegania pr2Jestępczości 
(art. 3 ust. 7) oraz sprawowania opieki nad obywatelami (art. 3 
ust. 3). Generalnemu Prokuratorowi pOdlegają również sprawy 
wojSkowe (art. 5 ust. 3). 

Rada Państwa powołuje i odwołuje Generalnego Prokuratora 
(art. 5 ust. 1), zaś Przewodniczący Rady Państwa powołuje i 
odwołuj e jego zastępcę (art. 5 ust. 2). Jedynym zastępcą Gene­
ralnego Prokuratora jest Naczelny Prokurator Wojskowy. Prze­
wodniczący Rady Państwa mianuje również i zwalnia prokura­
torów Generalnej Prokuratury i prokuratoróW' wojewódzkich 
(art. 8 ust. 1). 

KOmisja Specjalna do Walki z Nadużyciami i Szkodnictwem 
GospOdarczym. Komisja Specjalna do Walki z Nadużyciami i 
Szkodnictwem Gospodarczym - zwana w dalszym ciągu Ko­
misją Specjalną ·- została utworzona z końcem 1945 r. na pod;­
stawie dekretu Rządu Tymczasowego z dn. 16 listopada 1945 r., 
znowelizowanego następnie dekretem z dn. 14 maja 1946 r.59) 
Dalszą zmianę wprowadziła ustawa z dn. 20 lipca 1950 r.GO). 

59) Dekret Rządu Tymczasowego z dn. 16 listopada 1945 r. () utwo­
rzeniu i zakresie działania Komisji Specjalnej do Walki z Naduży­
ciami i Szkodnictwem GospOdarczym, Dz. U. RP. Nr 53, 1945, poz. 302. 

Dekret z dn. 14 maja 1946 r. o zmianie dekretu z dn. 16 listopada 
1945 r . o utworzeniu i zakresie działania Komisji Specjalnej do wal­
ki z Nadużyciami i Szkodnictwem Gospodarczym, Dz. U. R.P. Nr 23, 
1946, poz. 149. 
Rozporządzenie Rady Państwa z dn. 18 czerwca 1947 r. w sprawie 

ustalenia przepisów dotyczących wewnętrznej organizacji, sposobu 
urzędowania i trybu postępowania Komisji Specjalnej do Walki z 
Nadużyciami i Szkodnictwem Gospodarczym, Dz. U. R.P. Nr 47, 1947 
poz. 429. . 

60) Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zmianie dekretu z dn. 16 listo­
pada 1945 r. o utworzeniu i zakresie działania Komisji Specjalnej do 
Walki z Nadużyciami 1 Szkodnictwem Gospodarczym. Dz. U. R.P. 
Nr 38, 1950, poz. 350. Jednolite brzmienie dekretu zostało ogłoszo­
ne <lbwleszczeniem Prezesa Rady Ministrów z dn. 31 sierpnia 1950 r., 
Dz. U . R.P. Nr 41, 1950, poz. 374. • • 

Rozporządzenie Rady Państwa z dn. 12 pazdzlernika 1950 r. w 
sprąwle wewnętrznej organizacji, sposobu urzęd0':l'ania i .trybu po­
stępowania Komisji Specjalnej do Walki z Naduzyciaml l Szkodni­
ctwem GospOdarczym, Dz. U. R.P., Nr. 47, 1950, poz. 429. 
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W myśl dekretu z dn. 16.XI. 1945 r. Komisja Specjalna została 
powołana do wykrywania i ścigania przestępstw, godzących w 
interesy życia gospodarczego i społecznego Państwa (art. 1). W 
sprawach o przestępstwa, ścigane przez Komisję Specjalną, orze­
kały w zasadzie sądy (art. 10 ust. 1). KOmiSja Specjalna nie by­
ła jednak zobowiązana do przekazywania sądom każdej spra­
wy. Jeśli działanie sprawcy zmierzało do popełnienia nadużyć 
lub dopuszczenia się szk<Jdnictwa gospodarczego, albo pol<ega­
ło na unikaniu pracy, Komisja Specjalna mogła na pOd'stawie 
własnej decyzji skierOJWać sprawcę do pracy przymusowej na 
okres nieprzekraczający lat 2 (art. 10 ust. 2 i 3). Wszelkie po­
stanowienia Komisji Specjalnej były ostateczne i żaden srodek 
prawny przeciw tym postanowieniom nie był dopuszczalny (art. 
14). 

W myśl obowiązujących obecnie przepisów o Komisji 'Specjal­
nej, jest ona powołana do "rozpoznarw,ania spraw o przestępstwa, 
godzące w interesy życia gospodarc:rego lub spOłecznego Pań­
stwa, a zwłaszcza o przywłaszczenie mienia społecznego, korup­
cję, łapownictwo, spekulację i powodowanie paniki w celu szko­
dzenia interesom mas pracujących " (art. 1). 

Komisja Specjalna rozpoznaje powyższe sprawy na wnios-ek 
prokuratora (art. 5 i 6). Postępowanie przed KOmiSją Specjal­
ną odbywa się bez udziału Obrońcy (§ 3 pow. rozp<Jrządzenia 
Rady Ministrów). Komisja Specjalna może orzec m. in. umie­
szczenie zasądzonego w obozie pracy do lat dwóch i wymierzyć 
mu grzywnę pieniężną albo jedną z tych kar oraz zakaz pobytu 
w województwie dotychczasowego miejsca zam~eszkania zasą­
dzonego na okres do lat pięciu. Orzeczenia Komisji Specjalnej 
są ostateczne (art. 11 ust. 1 dekretu). 

IV. RZĄD 

Struktura 

Ustawa konstytucyjna z dn. 19.II.1947 r. lW~mienia Rząd, jako 
najwyższy organ wykonawczy, na trzecim miejscu po Prezyden­
de i Radzie Państwa (art. 2). Rozdział V tej ustawy, poświęco­
ny Rządowi, zawiera trzy artykuły (17 - 19). Na mocy art. 19 
do Rządu należy stosować "odpowiednio" przepisy art. 44, 45 
ust. ust. 1 i 2 oraz art. 56 do 63 Konstytucji z 1921 r.61). 

Skład Rządu. Na czele Rządu stoi Prezes Rady Ministrów. ; 
Ministrowie bw-orzą Radę Ministrów pod' j ego przewodnictwem 
(art. 17). Nie poszczególni ministrowie lub ich komitety, ale 
pełna Rada Ministrów, obejmująca wszystkich ministrów, sta­
nowi Rząd. Pr:lJepisy konstytucyjne nie Określają liczby mini­
strów ani ich zakresu działania 1 wzajemnego stosunku ani też 

61) Wymienione wyżej artykuły Konstytucji z 1921 r. będą powo­
ływane w dalszym ciągu niniejszej pracy bez zaznaczenia, że zostały 
utrzymane w mocy na zasadzie przepisu art. 19 ustawy konstytucyj­
nej z dn. 19. II. 1947 r. 
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kompetencji Rady Ministrów, lecz przekaZUją te sprawy do ure­
gulowania zwykłym ustawom (art. 63 Konstytucji z 1921 r.). 
Dotychczas nie uchiwalono ustawy, normującej wyczerpująco 
POWYżs1Je zagadnienia. Skład Rządu i zakres działania poszcze­
gólnYCh ministrów opiera się dalej na ustawie Krajowej Rady 
Narodowej z dn. 31.XII.1944 r. o powołaniu Rządu Tymczasowe­
go oraz na wydanych później ustawach i dekretach i wreszcie 
na praktyce. 

W potow'ie 1951 r. w skład Rządu wchodzili: Prezes Rady Mi­
nistrów, czterech wicepre2Jesów Rady Ministrów, dwóch mini­
strów bez teki oraz następujący ministrowie resortowi: Obrony 
Narodowej, Spraw Zagranicznych, Bezpieczeństwa PUblicznego, 
Pracy i Opieki SpoŁecznej, Zdrowia, Oświaty, Szkół Wyższych i 
Nauki, Kultury i Sztuki, Sprawiedliwości, Budownictwa Miast i 
Osiedli, Budownictwa PrzemysłoW!ego, Gospodarki Komunalnej 
~oczt ~ Telegrafów, Kolei, Transportu Drogowego i Lotniczego: 
zeglugl, Handlu Zll!granicznego, Handlu Wewnętrznego Finan­
só,!" ~olnictwa, Państw~'W!~h Gospodarstw Rolnych, L~śnictwa, 
Gormctw~, Prze~ysłu Clęzkiego, Przemysłu Lekkiego, Przemysłu 
Rolnego l. SpO~YIW'C:rego, Przemysłu Chemicznego, Przemysłu 
Drobnego l Rzemiosła oraz Przewodniczący Państwowe; Komisji 
Planowania GospOdarczego. W praktyce lista członkÓw Rząki'u 
została uzupełniona, a mianowicie w skład Rady Ministrów 
wchodzą ponadto Podsekretarz Stanu w Prezydium Rady Mini­
strów i dwaj zastępcy Przewodniczącego PaństrW'owej Komisji 
Planowania GospodarczegO.62). 

Powołanie Rządu. W świetle pr1Jepisów konstytucyjnych powo­
łanie Rządu należy do kompetencji Prezydenta. Prezydent mia'­
nuje Prezesa Rady Ministrów a na jego wniosek _ ministrów 
(art. 45 ust. 1 Konstytucji z 1921 r.). Prezydent nie jrest ograni­
czony przepisami prawnymi w zakresie IW'Yboru Prezesa Rady 
Ministrów, natomiast przy nominacji ministrów wiąże go wnio­
se,k Prezesa Rady Ministrów. 

Prezydent OdWołuje Prezesa Rady Ministrów a wraz z nim 1 
wszystkich ministrów. Poszczególnych ministrów może Prezy­
dent odlwołać tylko na wniosek Prezesa Rady Ministrów (art. 
45 ust. 1 Kon~tytucji z 1921 rJ. Z punktu widzenia prawnego, 
PreZYdent moze odwołać Prezesa Rady Ministrów wraz z Rzą­
dem według swego uznania. Ponadto, Prezydent jest obowią­
z~ny ~o odwołania Rządu i POSZC:lJególnych ministrów na żąd'a­

,me SeJmu (art. 58 Konstytucji z 1921 rJ. 

Rada Gabinetowa. Obok Rządu, który tworzy Rada Ministrów 
pod przewodnictwem Prezesa Rady Ministrów, ustawa konstytu­
cyjna z dn. 19.II.1947 r. przewidywała jeszcze zebrania Rady 
Ministrów pod przewodnictwem Prezydenta, czyli tzw. Radę Ga-

62) Stefan Rozmaryn, O zmianach w organizacji naczelnych władz 
gospodarki narodowej, "Państwo i Prawo", Nr 5 (39), Warszawa, 
1949, str. 14. . 

Rozmaryn, Polskie prawo państwowe, 1951, str. 448. 
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binetową (art. 18 ust. 2) . Prezes Rady Ministrów zwołuje Radę 
Gabinetową na życzenie PrezyJdlenta celem rozpatrzenia spraw 
wyjątkowej !Wagi (art. 18 ust. 1). 

Z podanych powyżej przepisów ustawy konstytucyjnej wyni­
ka przede wszystkim, że w RadziJe Gabinetowej biorą udział 
wszyscy członkowie Rządu bez żadnego wyjątku. Uchwały Rady 
Gabinetow'E!j mają charakter uchwał Rady Ministrów. 

Prezydium Rządu. W przeciwstawieniu do Rady Gabinetowej, 
która opiera się na przepisach konstytucyjnych, Prezydium 
Rządu nie ma podstawy prawnej nawet w ~wykłej ustawie. No­
wy ten orgrun Rządu powstał w drodze praktyki, zapewne w 1948 
r.Ga ) 

W składzie Prezydium Rządu zasiada Prezydent, Prezes Ra­
dy Ministrów, 4 wiooprezesi Rady Ministrów oraz Podsekretarz 
stanu Prezydium Rady Ministrów. Prezydent - na wniosek Pre­
zesa RadY' Ministrów - może powołać dalszych ministrów do 
Prezydium Rządu. PrzeWOdniczącym Prezydium Rządu jest Pre­
zes Rady Ministrów, ale na posiedzeniach tego kolegium prze­
wodniczy tylko w razie nieobecności Prezydenta. Zdarza się 
to rzadko, gdyż Prezydent bier:re systematycznie udział IW' posie­
dzeniach Prezydium Rządu. Zadania Prezydium Rządu po'lega­
ją na tym, że zastępuje ono Radę Ministrów w sprawach nale­
żąCYCh do zakresu działania Rządu, jako całości, a ponadto kie­
ruje pracami Rządu i poszc:zJególnych ministrów. Prezydium Rzą­
du jest organem nadrzędnym w stosunku do poszczególnych mi­
nistrów, 'którzy w ten sposób zostali zredukowani do roli kierow­
ników resortów, pozbawionych samodzielności. Prezydium Rzą­
du jest więc instytucją, którru rozbija jednolitość Rządu, wyni­
kającą z przepisów ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r. 
Kompetencjle Prezydium Rządu naruszają prawa ministrów, ja­
ko członków Rządu, a także jako kierowników resortów, po­
nadto zaś podwl1żają zasadę odpowiedzialności ministrów za 
ogólny kierunek polityki RząJdu oraz za ich działalność W' Rzą­
dzie (art. 56 KonstytUCji z 1921 rJ. 
Bezpośredni udział Prezydenta w organie, kierującym praca­

mi Rządu, nie jest zgodny z przepisami konstytucyjnymi. Rola 
Pre21esa Rady MInistrów uległa zmianie wskutek utworzenIa 
Prezydium Rządu. Obecnie Pvezydium Rządu wykonuje 'kole­
gialnie ważniejsze funkcje, które przypadają Prezesowi Rady 
Ministrów, jako Szefowi Rządu. , . . 

O wielkim znaczeniu Prezydium Rządu sWladczy fakt, ze w 
pracach bego kolegium bierze udział s2Jeściu członków Biura 

63) Uchwała Rady Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r·, Regulamin 
Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów. "Mo~itor Polski ", Nr 28 A, 
1949, poz. 433. 
Uchwała Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. w sprawie tymcza­

sowego regulaminu prac Prezydium Rządu. 
Uchwała ta nie została ogłoszona. Treść tej uchwały pOdaję na pod­

stawie podręcznika Rozmaryna "Polskie prawo państwowe", 1951, str. 
462 i następne. 
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P?litycznego K.C. PZPR (na ogólną liczbę sied'miu), a przewod­
nlCZY na posi.edzeniach tego kolegium - przewodniczący 
KC. PZPR, ktory pełni ponadto funkcje Prezydenta i prze­
wodniczącego Rady Państwa. 

O.dpowiedzi~lność Rządu. Zagadnienie odpowiedzialności Rzą­
d~ l poszczegolnych ministrów regulują art. 56 do 59 Konstytu­
CJl z 1921 r. 

Rada Ministrów ponosi odpowiedzialność za ogólny kieru­
nek działalności Rządu. Jest to odpowiedzialność solidarna. 
(a~~. ?3 us~. 1). Poza tym każdy minister ponosi odpowiedzial­
nosc mdywldualną (art. 56 ust. 2). 

W. t~m s3:mym za~resie ObOWiąZUje Radę Ministrów solidar-

ti
na tl mdYWldualna odpowiedzialność za akty rządowe Pre?:Ul­en a (art. 57). ~.1-

?dpowie<;izi.alność Rządu i POSZC2Jególnych ministrów wobec 
Se~mu ~.oze być parlame~tarna i konstytucyjna. Do od owie-
dZlalnoscl parlamentarneJ pOCiąga ministro'w S . P 

h ły' eJm w drodze U? .wa , pOWziętej ZWYkłą !Większością głosów. NaJ skutek t _ 
kieJ ~~hwały Rada Ministrów i kaŻdy minister z osobna mus a 
ustąplC ~e swoich urzędów. (art. 58). Osobna ustawa, która n~ 
z~stała . Jeszcze .wy~ana, mlała określić OdpOWiedzialność kon­
s YttuCYlUą ministrow i sposób jej urzeczywistnienia (art 59 us . l>. . 
. Z obowiązujących postanowień Konstytucji z 1921 r wynika 
ze uchwała, staWiająca ministra w stan oskarżenia ~usi byĆ 
pov:z~ęta większością 3/5 oddanych głosów w obecno§ci co naj­
,mnleJ połoW)" ustawowej liCZby posłów (art. 59 ust. 2). 

Zakres działania 

ni~~~orzeni~ Rady PaństlW'~ i uposażenie jej w liczne upraw-
. z ~Zled~iny władzy wykonawczej pOCiągnęło za sob 

()gramczeme. sfery działalności wykonawcrej Rządu któr ~ 
nadto. utracił na rz~cz Sejmu Ustawodawczego tak is~of~ 
t
funk.kCJ ę ,egzekutywy, J ak ustalanie zasa.dniczeao kierunku POli~ 
y l panstwa. b 

eUstay;a kons'tytucyjna z dn. 19. II. 1947 r. nie określiła kom­
p tencJi R~du, lecz, w ślad za Konstytucją z 1921 r., odesłała 
~ormowame tego zagadni,ęnia na drogę ZJW'ykłego ustawodaw­
~s~: (art. 63 .Ko~stytucji z 1921 r.). Dotychczas nie wydano 
tYkaw~e S~an?WląceJ o zakr~sie działania Rządu. Tak więc prak­
że funk~'elUJe ~adal powyzs~ą sprawę, posługując się zasadą, 
Rządu d nWYk?nawcze nalezą do konstytucyjnych właściwcści 
państJ~o e me są przekazane innym najwyższym organom 
zacji na wym (por. Stt>fan Rozmaryn. O zmianach w organi­
wo", Nr c;;~~Y~a;ładz gospodarki narOdowej. "Państwo i Pra-

Rozw" ' ~zawa, 1949 r., str. 13). 
konstyt~c/toSjUnkOw ustrojowych, po Wlejściu w życie ustawy 
:sze o lU: z dn. 19. II. 1947 r., poszedł w kierunku dal­

g umniejszania uprawnień ,wykonawczych Rządu na rzecz 
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Rady Państwa. Szczególnie w dziedzinie funkcji o charakterze 
politycznym, które tworzą istotę władzy państwowej, zaryso­
wała się wyraźnie tendencja do przekazywania Radzie Pań­
stwa uprawnień, stanowiących dotąd domenę Rządu. Z dru­
giej zaś strony, ujaJWDiło się równocześnie dążenie do sprowa­
dzania działalności Rządu do zadań administracji państwowej. 
Rząd posiada pewne kompetencje w dziedzinie ustawodawczej. 

Wszystkie te uprawnienia wynikają ze wspomnianej ustawy 
konstytucyjnej. Na tej podstruwie prZYSługuję Rząd'Owi: 

a) prawo wydawania dekretów z mocą ustawy (art. 4), 
b) inicjatywa ustawodawcza (art. 5), 
c) prawo wydawania rozporządzeń, celem wykonania ustaw 

(art. 44 ust. 2 i 3 Konstytucji z 1921 r. w związku z art. 
19 ust. 1 ustawy konstytucyjnej z dn. 19. II. 1947 r.). 

~aden akt prawodawczy nie określa szczegółowo funkcji Ra-
dy Ministrów w zakresie władzy wykonawczej. Funkcje te wy­
nikają z poszczególnych ustaw i d!ekretów. 

Wbrew swej nazwie PańsUwowa Komisj a Planowania Gospo­
darczego (P.K.P.GJ, nie jest ciałem kolegialnym, lecz podlega 
jednostkowemu kierownictwu Przewodniczącego Komisji. W 
przecilwieństwie do innych urzędów ministerialnych, PKPG nie 
jest zwykłym ministerstwem Desortowym. Jest to organ nad­
rzędny, stojący ponad ministrami, powołany do kierowania ich 
działalnością w dziedzinie gospodarki planowej. 

W myśl ustawy z dn. 10 lutego 1949 r. o zmianie organizacji 
naczelnych władz gospod!aa-ki narodowej (w brzmieniu dekre­
tu z dn. 21 września 1950), zakres działania Państwowej Komi­
sji Planowania Gospodarczego obejmuję kierowanie całokształ­
tem spraw pańs~wowego planowania gospodarczego, koordy­
nowanie działalności gospodarczej wszystkich działów zarządu 
państwowego, kierowanie sprawami planu teChnicznego w go­
spodarce państwowej i współpracy technicznej z zagranicą, kon­
trolę wykonania narodowych planów gospodarczych oraz opra­
cowywanie zagadnień gospodarki państwowej z własruej inicja­
tylwy albo nru zlecenie Rady Ministrów lub Prezydium Rządu 
(art. 5). Szczegółowy zakres działania PKPG został określony 
rozporzll!d'Zeniem Rady Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 1'.64). 
Państwowa Komisj a Planowania Gospodarczego zorganizowa­
na jest na; zasadach statutu, nadanego jej uchwałą Rady Mi­
nistrów z dn. LIV. 1950 1'.05). W myśl tego statutu, Przewod­
nicząO€mu PKPG podlega szereg centralnych urzędów, między 

64) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r. w 
sprawie zakresu działania Państwowej Komisji Planowania Gospo­
darczego. Dz. U. R.P., Nr 26. 1949, poz. 190, uzupełnione powołanym 
już rozporządzeniem Rady Ministrów z dn. 1 kwietnia 1950 r. w spra­
wie zakresu działania Ministra Finansów i zmiany zakresu działa­
nia Państwowej Komisji Planowania Gospodarczego, Dz. U. R.P. 
Nr 22, 1950. poz. 188. 

65) Uchwała Rady Ministrów z dn. 1 kwietnia 1950 r. w sprawie 
tymczasowego statutu organizacyjnego Państwowej Komisji Plano­
wania Gospodarczego, "MQnitor Polski", Nr A-46, 1950, poz. 519. 
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innymi: Główny Urząd Statystyczny, Centralny Urząd SzkO!­
lenia Zawodowego, Urząd Patentowy l Główny Urząd Miar. 
Przy PKPG działa również kilka instytucji państwowych, np. 
Główna Komisja do Spraw Upaństwowienia Przedsiębiorstw. 

Ministrowie są w zasadzie kierownikami swych resortów, 
uprawnionymi do jednostkowego działania. Z tego tytułu po­
noszą <ldpowiedzialność indY1W.idualną. Jednak samodzielność 
ministrów w ramach powierzonych im funkcji srefów tych re­
sortów jest ograniczona. Z jednej strony otrzymują oni dyrek­
tywy od Prezydium Rządu i Przewodniczącego Państwowej Ko­
misji Planowania Gospodarczego, z drugiej zaś strony, skrępo­
wano swobodę ich decyzji przy pomocy utworzonych w poszcze­
gólnych ministerstwach specjalnych organów, zwanych kole­
giami 06). 

Kolegia istnieją we wszystkich ministerstwach, z wyjątkiem 
Ministerstwa Obrony Narodowej i Ministersbwa Bezpieczeństwa 
Publicznego oraz Państwowej Komisji Planowania Gospodar­
czego. Kolegia !działają pod przewodnictwem ministra, względ­
nie przewodniczącego PKPG. Do kolegiów wchodzą: podsekre­
tar2le stanu w ministerstwie oraz członkowie, mianowani i od­
woływani przez Prezesa Rady Ministrów na wniosek ministra z 
grona pracowników, zajmujących kierownicze stanowiska w 
danym resorcie. Zastępcą prrewodniczącego kolegium jest pod­
sekretarz stanu, wyznaczony przez Prezesa Rady Ministrów na 
wniosek ministra (§§ 1 i 2). Do zakresu działania kolegium na­
leży rozpatrywanie i uchwalanie projektów planu pracy mi­
nisterstwa oraz sprawozdań o wykonaniu tych planów, syste~ 
matyczne rozpatrywanie sprawozdań o pracy departamentów, 
Ik~misji działających w danym ministerstwie, centralnych urzę­
dow i instytucji pOdległych ministrowi oraz rozpatrywanie i 
uc~walanie projektów planów 1 metod sprawdzania pracy po­
wyzszych jednostek organizacyjnych. Ponadto do właściwości 
koleg~um należy rozpatrywanie i uchwalanie projektów pracy 
i penodycznych wyników . kontroli wewnętrznej, rozpatrywanie 
i uchwalanie projektów ustaw, dekretów i ważniejszych roz­
porządzeń, zamierzonych przez ministerstwo, rozpatrywanie i 
uchwalenie projektów instrukCji, okólników i zarządzeń mini­
sterstwa w sprawach, które minister uzna za zasadnicze (§ 4). 
Formalnie biorąc, UChwały kOlegium mają charakter doradc2lY 
1 wymagają zatwierd2Jenia ministra (§ 6). Należy jednak pod­
kreślić, że w pr2lYpadku niezatwierdzenia uchwały kolegium, 
n:ini~ter jest obowiązany zawiadomić o tym Prezesa Rady Mi­
Ulst~ow: Ponadto członkowi kolegium przysługuje prawo zawia­
d~mlema Prezesa Rady Ministrów o uchwale kolegium, zapad­
ł,eJ wbrew jego głosowi i zatwierdzonej przez ministra (§7). 

Antoni NOWAK. 

66) Uchwa,;ła Rady Ministrów z dn. 3 lutego 1950 r. w sprawie powo­
łakinia kOlegiow w naczelnych władzach państwowych, "Monitor Pol­
s ,Nr A-17, 1950, poz. 174. 
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zydenta Rzeczypospolitej. Dz. U. R. P., Nr 9, 1947, poz ... 43. 

41. Protokół objęCia władzy przez Prezydenta Rzeczypospolitej, Bo­
lesława Bieruta, Warszawa dn. 5 lutego 1947 r. Dz. U. R. P., Nr 11, 
1947, poz. 46. 

42. Ustawa Konstytucyjna z dn. 19 lutego 1947 r. o ustroju i za­
kresie działania najwyższych organów Rzeczypospolitej Polskiej. Dz. 
U. R. P., Nr 18, 1947, poz. 71. 

43. Dekret z dn. 27 marca 1947 r. o zmianach organizacji i zakre­
sie działania naczelnych władz administracyjnych. Dz. U. R. P., Nr 31, 
1947, poz. 130. 

44. Dekret z dn. 11 kwietnia 1947 r. o zniesieniu urzędu Ministra 
Informacji i Propagandy. Dz. U. R. P., Nr 32, 1947, poz. 147. 

45. Rozporządzenie Miilistra Sprawiedliwości z dn. 5 maja 1947 r. 
Regulamin Sądu Najwyższego. Dz. U. R. P., Nr 38, 1947, poz. 189. 

46. Rozporządzenie Rady Państwa z dn. 18 czer~ca 1947 r .. w spra­
wie ustalenia przepisów dotyczących wewnęt~ej o~aruz!l-cji sposo~ 
bu urzędowania i trybu postępowania Komisjl Specjalnej do walln 
z nadUŻYCiami i szkodnictwem gospodarczym. Dz. U. R. P., Nr 47, 
1947, poz. 244. 

47. Ustawa z dn. 2 lipca 1947 r. o Planie Odbudowy Gospodarczej. 
Dz. U. R. P., Nr 53, 1947, poz. 285. 

48. Ustawa z dn. 3 lipca 1947 r. o rocie przysięgi Wojska Polskiego. 
Dz. U. R. P., Nr 52, 1947, poz. 267. 

49. Dekret z dn. 5 września 1947 r. o zakresie działania urzędu Mi­
nistra Leśnictwa. Dz. U. R. P., Nr 60, 1947, poz. 327. 

50. Dekret z dn. 3 kwietnia 1948 r. o służbie wojskowej oficerów 
W.P. Dz. U. R. P., Nr 20, 1948, poz. 135. 

51. Uchwała Rady Ministrów z dn. 26 kwietnia 1948 r. w sp!awie 
organizacji funkCjonowania kontroli wewnętrznej w urzęda~h, lDSty­
tucjach i przedsiębiorstwach państwowych oraz o jej wspołpracy z 
kontrolą państwową i społeczną. "Monitor Polski", Nr. 51, 1948, poz. 
292. 

52. Uchwała Rady Państwa z dn. 5 maja 1948 r. w spra:wie organi­
zacji funkCjonowania kontroli wewnętrznej w urzędach, lDstytucjach 
1 przedsiębiorstwach państwowych oraz o jej współpracy z kontro­
lą państwową i społeczną. "Monitor Polski", Nr 51, 1948, poz. 293. 

53. Regulamln Sejmu UstaWOdawczego Rzeczypospolitej Polskiej 
uchwalony dn. 25 czerwca 1948 r. Wydawnictwo Sejmu Ustawodawcze­
go R. P. Druk Nr 343, Warszawa 1948. 
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54. Dekret z dn. 29 września 1948 r. o zniesieniu urzędu Ministra 
Aprowizacji. Dz. U. R. P., Nr 48, 1948, poz. 360. 

55. Dekret z dn. 6 października 194? r. o rocie ślubowania ministr~w, 
funkcjonariuszów państwowych, sędzlÓ":' i prokuratorów oraz funkcJo­
nariuszów służby bezpieczeństwa pubhcznego. Dz. U. R. P., Nr 49, 
1948, poz. 370. 

56. Dekret z dn. 25 października 1948 r. o zmianie ustawy z dn. 17 
lutego 1922 r. o państwowej służbie cywilnej. Dz. U. R. P., Nr 50, 1948, 
poz. 381. 

57. Ustawa z dn. 11 stycznia 1949 r. o scaleniu zarządu Ziem Od­
zyskanych z ogólną administraCją państwową. Dz. U. R. P., Nr 4, 
1949, poz. 22. 

58. Ustawa z dn. 10 lutego 1949 r. o zmianie organizacji naczelnych 
władz gospodarki narOdowej. Dz. U. R. P., Nr 7, 1949, poz. 43. 

59. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 19 lutego 1949 r. w sprawie 
zakresu działania Ministra Handlu Wewnętrznego. Dz. U. R. P., Nr lO, 
1949, poz. 62. 

60. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 8 marca 1949 r. w spra­
wie zakresu działania Ministra Handlu Zagranicznego. Dz. U. R. P., 
Nr. 15, 1949, poz. 96. 

61. Ustawa z dn. 9 marca 1949 r. o kontroli państwowej. Dz. U. R. 
P., Nr 13, 1949, poz. 74. 

62. Uchwała Rady Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r. Regulamin 
Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów. "Monitor Polski" Nr 28 A 
1949, poz. 433. ' , 

63. Rozporządzeni~ Ra.dy Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r. w 
sprawie zakresu ruaałama Państwowej Komisji Planowania Gospo­
darczego. Dz. U. R. P., Nr 26, 1949, poz. 190. 

64. Ustawa z dn. 27 kwietnia 1949 r. o utWorzeniu urzędu Ministra 
Budownictwa. Dz. U. R. P., Nr 30, 1949, poz. 216. 

65. u~~~wa z dn. 2 lipca 1949 r. o orderze "Budowniczych Polski 
LudoweJ . Dz. U. R. P., Nr 41, 1949, poz. 300. 

66. Dekret z dn. 5 sierpnia 1949 r. o państwowym arbitrażu go­
spOdarczym. Dz. U. R. P., Nr 46, 1949, poz. 340. 

67. Ustawa k?nstytucyjna z dn. 8. listopada 1949 r. o zmianie usta­
wy . konstrtu?YJnej z dn. 19 lutego 1947 r. o ustroju i zakresie dzia­
łama naJwyzszych organów Rzeczypospolitej Polskiej Dz U R P 
Nr 57, 1949, poz. 447. . . . . ., 

. 68. Us~awa z dn. 30 grudnia 1949 r. o organizacji spraw kultury 
flZyczneJ i sportu. Dz. U. R. P., Nr 65, 1949, poz. 526. 

. 69. Uchwał!'l- Rady Państwa z dn. 1 lutego 1950 r. w sprawie wyda- ./ 
ma instrukCJi o zakresie i sposobie wspÓłdziałania Najwyższej Izby 
Kontroli ~ ?rganam~ kontro~i społecznej rad narodowych, radami za­
kładowymI I KomiSJą SpeCJalną do Walki z Nadużyciami i SzkQd­
nictwem Gospodarczym. "Monitor Polski", Nr A-15, 1950, poz. 152. 

70. Uchwała Rady Ministrów z dn. 3 lutego 1950 r. w sprawie po­
wsta~~~ kolegiów w naczelnych władzach państwowych. "Monitor 
Polski , Nr A-17, 1950, poz. 174. 

71. Zarzą~zenie Prezesa Rady Ministrów z dn. 8 lutego 1950 r. w spra­
wie nadama statutu Komitetom Kultury Fizycznej. "Monitor Pol­
ski", Nr A-18, 1950, poz. 186. 

72. Ustawa z dn. 7 marca 1950 r. o przekształceniu urzędu Ministra 
Skarbu w urząd Ministra Finansów. Dz. U. R. P., Nr 10 1950 poz 101. ' , . 

73. Ustawa z dn. 7 marca 1950 r. o przekształceniu urzędu Ministra 
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Górnictwa i Energetyki w urząd Ministra Górnictwa. Dz. U. R. P., Nr 
10, 1950, poz. 102. 

74. Ustawa Konstytucyjna z dn. 20 marca 1950 r., zmieniająca usta­
wę Konstytucyjną o ustroju i zakresie działania najwyższych orga­
nów RzeCZYPOspOlitej. Dz. U. R. P., Nr 14, 1950, poz. 129. 

75. Ustawa z dn. 20 marca 1950 r. o terenowych organach jednoli­
tej władzy państwowej. Dz. U. R. P., Nr 14, 1950, poz. 130. 

76. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 1 kwietnia 1950 r. w spra­
wie zakresu działania Ministra Finansów i zmiany zakresu działania 
Państwowej Komisji Planowania Gospodarczego. Dz. U. R. P., Nr 22, 
1950, poz. 188. 

77. Uchwała Rady Ministrów z dn. 1 kwietnia 1950 r. w sprawie 
tymczasowego statutu organizacyjnego Państwowej Komisji Planowa­
nia Gospodarczego. "Monitor Polski", Nr A-46, 1950, poz. 519. 

78. Ustawa z dn. 19 kwietnia 1950 r. o zmianie naczelnych władz 
państWOWYCh w zakresie gospodarki komunalnej i administracji pu­
blicznej. Dz. U. R. P" Nr 19, 1950, poz. 156. 

79. Ustawa z dn. 26 kwiernia 1950 r. o utworzeniu urzędu Ministra 
Szkół Wyższych i Nauki. Dz. U. R. P., Nr 21, 1950, poz. 181. 

80. Uchwała Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. w sprawie tym­
czasowej organizacji Minis1lerstwa Handlu Zagranicznego. "Monitor 
Polski " , Nr A-68, 1950, poz. 802. 

81. Uchwała Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. w sprawie tym­
czasowego regulaminu prac Prezydium Rządu. Uchwała nie ogłoszo­
na. Streszczenie tej uchwały podane u Rozmaryna: Polskie prawo 
państwowe, 1951. 

82. Ustawa .z dn. 18 lipca 1950 r. o współpracy kulturalnej z zagra­
nicą. Dz. U. R. P., Nr 36, 1950, poz. 324. 

83. Ustawa z dn. 18 lipca 1950 r. o przysiędze wojskowej. Dz. U. R. 
P., Nr 36, 1950, poz. 328. 
_ 84. Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze Rzeczypospolitej. 

Dz. U. R. P., Nr 38, 1950, poz. 346. 
85. Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zmianie dekretu z dn. 16 listo­

pada 1945 r. o utworzeniu i zakresie działania Komisji Specjalnej do 
Walki z Nadużyciami i Szkodnictwem Gospodarczym. Dz. U. R. P., 
Nr. 38, 1950, poz. 350. 

86. Ustawa z dn. 21 lipca 1950 r. o 6-letnim planie rozwoju gospo­
darczego i budowy podsta.w socjalizmu na lata 1950-1955. Dz. U. R. 
P., Nr 37, 1950, poz. 344. 

87. Dekret z dn. 21 września 1950 r. zmieniający ustawę z . dnia. 
10. 2. 1949 r. o zmianie naczelnych władz gospodarki narodoweJ. Dz. 
U. R. P., Nr 44, 1950, poz. 400 . 

88. Obwieszczenie Prezesa Rady Ministrów z 31. sierpnia 1950 r. o 
ogłoszeniu jednolitego tekstu. dekretu !' dn. 16 h~topada 19.45 r. o 
utworzeniu i zakresie działarua KomisJi SpecjalneJ do WalkI z Na­
dużyciami i Szkodnictwem GospOdarczym. Dz. U. R. P., Nr 41, 1950, 
poz. 374. 

89. Uchwała. Prezydium Rządu z dn. 27. 9. 1950 r. w sprawie. opra­
cowania nowych kodeksów Polski Ludowej - karnego i CYWIlnego, 
"Monitor Polski", Nr A-106, poz. 1339. 

90. Rozporządzenie Rady Państwa z dn. 12. października 1950 r. w 
sprawie we~nętrznej organizacji, sposobu urzędo~an1a i trybu po­
stępowania Komisji Specjalnej do Walki z Naduzyciami i Szkodni­
ctwem Gospodarczym. Dz. U. R. P., Nr 47, 1950, poz. 429. 

91. Uchwała Rady Państwa z dn. 11 listopada 1950 r. w sprawie 
ogłaszania wykładni i zasad stosowania prawa ustalonych przez Ra­
dę Państwa. "Monitor Polski", Nr A-123, 1950, poz. 1514. 
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92. Uchwała Rady Państwa z dn. 11 listopada 1950 r. w przedmiocie 
wykła9ni i ustalenia zasad stosowania art. 8 ustawy z dn. 28 paź­
dziermka 1950 r. o zmianie systemu pieniężnego . Dz. U. R P ., Nr 50, 
poz. 459 i § 3. Rozporządzenia Rady Ministrów z dn. 28 października 
1~50 x:. w sprawie określenia stosunku przeliczenia niektórych zobo­
WIązan. Dz. U . R. P., Nr 50, poz. 461. "Monitor Polski", Nr A-123, 
1950, poz. 1515. 

93. Uchwała Rady Państwa i Rady Ministrów z dn. 14 grudnia 
1950 r. w sprawie rozpatrywania i załatwiania odwołań, listów i za­
żaleń oraz krytyki prasowej. "Monitor Polski", Nr A-l, 1951, poz. 1. 

94. Uchwała Prezydium Rządu z dn. 23 grudnia 1950 r. w sprawie 
włączenia w skład ministerstw centralnych zarządów. "Monitor Pol­
ski", Nr A-5, 1951, poz. 63. 

95. Ustawa z dn. 30 grudnia 1950 r. o urzędzie Ministra Przemysłu 
Chemicznego. Dz. U. R. P., Nr 58, 1950, poz. 522. . _ 

96. Ustawa z dn. 30 grudnia 1950 r . o organizacji władz instytucji 
w dziedzinie budownictwa. Dz. U. R. P., Nr 58, 1950, poz. 523. 

97. Ustawa z dn. 30 grudnia 1950 r. o wydawaniu Dziennika Ustaw 
Rzeczypospolitej Polskiej i Dziennika Urzędowego Rzeczypospolitej 
Polskiej. "Monitor Polski". Dz. U. R. P., Nr 58, 1950, poz. 524. 

98. Instrukcja Kancelarii Rady Państwa i Prezydium Rady Mini­
strów z dn. 10 stycznia 1951 r. W przedmiocie wykonania UChwały Ra­
dy Państwa i Rady Ministrów w sprawie rozpatrywania i załatwiania 
odwołań, listów i zażaleń ludności oraz krytyki prasowej. "Monitor 
Polski ", Nr A-2, 1951, poz. 16. 

.99. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 stycznia 1951 r. w spra­
Wle organizacji i zakresu działania organów kontroli i rewizji finan­
sowej. Dz. U. R. P., Nr 8, 1951, poz. 61. 

.100. Usta:wa z dn. 26 lutego 1951 r. o organizacji władz w dziedzi­
me komunikacji. Dz. U. R. p. Nr 14, 1951, poz. 108. 

101. Ustawa budżetowa na rok 1951 r. z dn. 23 marca 1951 r. Dz. 
U. R. P., Nr 18, 1951, poz. 145. 

102. Dekret z dn. 29 marca 1951 r. o archiwach państwowych. Dz. 
U. R P., Nr 19, 1951, poz. 149. 

103. Dekret z dn. 29 marca 1951 r· o organach zastępstwa prawne­
go. Dz. U. R P., Nr 20, 1951, poz. 159. 

104. Dekret z dn. 19 kwietnia 1951 r. o służbie wojskowej ofice_ 
xów i generałów sił zbrojnych. Dz. U. R. P., Nr 22, 1951, poz. 172. 

105. Dekret z dn. 19 kwietnia 1951 r. o organach administracji miar 
oraz o miarach i narzędziach mierniczych. Dz. U. R. P., Nr 26, 1951, 
poz. 195. 

106. Ustawa z dn. 25 maja 1951 r. o utwor2eniu Centralnego Urzę_ 
du Skupu i Kontraktacji. Dz. U. R P., Nr 30, 1951, poz. 234. 

107. Ustawa z dn. 25 maja 1951 r. o urzędzie Ministra Przemysłu 
Drobnego i Rzemiosła. Dz. U. R. P., Nr 32, 1951, poz. 247. 

108. Ustawa z dn. 26 maja 1951 r. o organizaCji władz naczelnych w 
dziedzinie rolnictwa. Dz. U. R P., Nr 30, 1951, poz. 236. 

109. Ustawa z dn. 26 maja 1951 r. o zmianie organizacji państwo­
wego arbitrażu gospodarczego. Dz. U. R. P., Nr 31, 1951, poz. 239. 

110. Ustawa. konstytucyjna z dn. 26 maja 1951 r. o trybie przygo­
towania i uchwalenia. Konstytucji Polski Ludowej. Dz. U. R. p., Nr 33, 
1951, poz. 255. 

111. Ustawa. z dn. 26 maja 1951 r· o medalu "Siły ZbrOjne w służ­
bie Ojczyzny". Dz. U. R. P., Nr 33, 1951, poz. 256. 

112. Dekret z dn. 23 lipca. 1951 r. o planowym skupie zbóż. Dz. U. 
R. P., Nr 39, 1951, poz. 297. 

Wymiar sprawiedliwości·) 

I. UWAGI WST~PNE 

Wkraczające w 1944 r. na. teren ziem Rzeczypospolitej Pol­
skiej wojska sowieckie oraz, idąca w ślad za nimi, nowa ad.­
ministracja cywilna zastały w zakr·esie wymiaru sprawiedli­
wości stan prawny, który istniał przed wybUChem wojny. stan 
ten był podstawą systemu wymiaru sprawiedliwości, który w 
zasadniczych swoich zrębach -był podobny do systemów, jakie 
istniały w państwach zachodnio-europejskich. Założeniem je­
go była ochrona praw i wolności jednostki przed samowolą 
państwa, a jedynym celem - bezstronne wymierzani~ spra­
wiedliwości każdemu, bez względu na jego pochodzeme,. sta­
nowisko, zamożność, przynależność do warstwy społeczneJ, czy 
przekonania polityczne. 

W pierwszych zaraz latach po objęciu władzy przez nową 
administrację ogłoszono szereg przepisów prawnych, których 
zadaniem było przystosowanie istniejącego stanu rzeczy do 
celów i wymagań państwa "demokracj i ludowej". Przepisów 
tych i dokonanych reform nie omawiamy tutaj, gdyż ten 
przejściowy etap "państwa demokracji ludowej" zakończył się 
iW 1950 r., ustępując miejsca nowemu etapowi "państwa dyk­
tatury proletariatu". 

W zakresie wymiaru sprawiedliwości za początek nowego 
okresu "państwa dyktatury proletariatu" .naleŻY uzna6 p~­
łom roku 1950 na 1951, kiedy przez wydaOle szeregu przepisoWI 
dokonano zasadniczej reformy l) . 

*) Część IlI-cią tej rozprawy opracowała Aleksandra Stypuł­
kowska, pozostałe _ Władysław Dunin-Borkowski, do kt~:ego 
r6wnie: należała redakcja całości artykułu (przyp. RedakCJI). 

1) Ustawa z dn. 20 lipca 1950 1". o prokuraturze Rzeczypospolitej Pol-
skiej, Dz. U. RP., Nr 38, 1950, poz. 346. • 

Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zmianie prawa o ustroju sądow 
powszechnych, Dz. U. RP., Nr 38, 1950, po~. 347. .• . 

Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zmiarue pr2eplSOW postępowarua 
karnego, Dz. U. R.P., Nr 38, 1950, poz. 348. • • • 

Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zmianie przCplSOW postępowarua 
w sprawach cywilnych, Dz. U. RP., Nr 38, 1950, poz. 349. 

Ustawa z dn. 27 czerwca 1950 r. o ustroju adwokatury, Dz. U. RP., 
Nr. 30, 1950, poz. 275. 
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Reforma lipcowa nie ogranicza się, tak jak poprzednie no­
wele, do częściowego przystosowania dotychczas istniejącego 
systemu zachodnio-europejskiego do bieżących potrzeb rządzą­
cego reżimu, ale wprowadza sys~em zupełnie odrębny, wzoro­
wany na instytucjach sowieckich. 

Reforma ta jest tak głęboka, że - aby ją zrozumieć _ nie 
można się ograniczyć tylko do analizy nowych przepisów, ale 
trzeba ocenić nową treść, którą nadano starym POjęciom. W 
szczególności, trzeba zrozumieć, czym jest praworządność w po­
jęciu państw zachodnio-europejskich, a czym w ustrOju so­
wieckim i obecnie istniejącym w Polsce. 

Nowoczesne państwa typu zachodnio-europejskiego zbudo­
wane są jako państwa praworządne, tzn., że prawo, kształto,.. 
wane przez swobodnie wybierane reprezentacje parlamentar­
ne, jest ostatecznym gwarantem wolności i praw jednostki. 
Jednostka w ramach tego prawa może szukać ochrony i zaspo­
kOjenia swych praw podmiotowych u niezależnych i stojącY('1-
poza aparatem administracyjnym sądów państwowych. Ewen­
tualne ograniczenia, czy nadużycie praw przez państwo, repre­
zentowane przez rządzącą administrację, mogą być _ na 
wniosek samej jednostki - . usunięte przez sąd. 

Poj ęcie praworządności, zwanej praworzą,dnością "socj ali­
styczną", bądź "ludową", czy "rewolucyjną", istnieje w nowo­
wprowadzonym w Polsce systemie o zasadniczo jednak odmien­
nych: celu i treści. Porównanie tego pojęcia z pojęciem prawo­
rządności, istniejącym na zachodzie Europy i które istniało 
przed wOjną w Polsce, rzuca duży snop światła na cały system, 
pozwalając należycie ocenić poszczególne przepisy reformy. 
Według SOWieckiego teoretyka prawa, Borysa Mańkowskie­

go: "Socjalistyczna praworządność jest jedną z metod ochrony 
i umocnienia dyktatury klasy robotniczej i socjalistycznego po­
rządku prawnego" 2). 

Dalej, według tegoż autora: "Praworządność jest wyrazem 
polityki klasy pracującej, skierowanej ku utwierdzeniu swo.iej 
władzy, ku rozwijaniu tych stosunków społecznych, które są 
wygodne i dogodne dla klasy panującej" 8). 

Tadeusz Rek, wiceminister sprawiedliwości rządu warszaw­
skiego, w półtora roku po wypowiedziach B. Mańkowskiego, 
kiedy nowy system "państwa dykta tury proletariatu" zostab 
już zaprowadzony i w Polsce, tak określa praworządność: "Pra­
worządność - to postępowanie zgodne z ustawami i aktami 
władzy ludowej (pOdkreślenie nasze), w których znajduje 
swój wyraz politYka Partii i Rządu". "Praworządność oznacza 
przestrzeganie linii politycznej Partii i Rządu" 4). 

2) Borys Mańkowski. Zasady radzieckiej praworządności socjali­
stycznej. "Państwo i Prawo", Nr 1, Warszawa, 1950, str. 25. 

3) Borys Mańkowski, tamże, str. 27. 
4) Tadeusz· Rek, wiceminister sprawiedliwości. O roli i zadaniach 

sądów powszechnych w walce o utrwalenie socjalistycznej praworząd­
ności. "Nowe Prawo", organ Ministerstwa Sprawiedliwości i Gene­
ralnej PrOkuratury RP., WarszaWa, Nr 9, 1951, str. 3. 
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. d l' . e " przestrzeganie prwworządności o-zna-DodaJe on a eJ, z... .. p t" . R d " (pod 
cza rozumienie i realizowanie pol1tyki ar u l zą U -

kreślenie autora) 5). , d 
k 'd' Y z przytoczonych cytat, panstwem praworzą -

Ja Wl Z1m . . . t aństwo w 
dł g doktryny komunistyczneJ, me Jes p , 

~F' w~r:wo stojące ponad piastunami władzy, je~t ostatecz:­
n orY~e ulato;em stosunków i hamulcem san:owoll rządząceJ 
a~iniS~raCji lecz państwo, w którym pr~wo Jest .na usługach 
"P t ... Rządu" One właśnie, będąc piastunami władzy, s~ 
jed~o~~e~nie jedYnym autorytetem, ' o~reślającym zakres sweJ 

Władzy i zakres podmi~towych ~ra; Je~n~~~;. konsekwentnie 
Jak z powyższego mozna wywnlOs owac, nie co 'est wo-

powinny stwierdzać co jest wolą rządzących, a d w spo-
lą prawa, którego treść mogłaby być ustalona przez są 

sób niezależny od rządząCtYC~. do 'w powszechnych ustroju 
An r zepisów o us rOJ u są , 

a iza pr t owaniu karnym i postępowaniu cywilnym 
adwok~tury, o pos ę~owo określić, w jaki sposób poszczególne 
pozwoll nam szczeg~ t ,. o którym była mowa po­przepisy wprowadzaJą nowy us rOJ, 
wyżej. 

II. USTRÓJ Sl\DÓW 

Zadania wymiaru sprawiedliwości 

Wymiar sprawiedliwości na zachodzie Europy nie może I?ieć 
i nie ma żadnych innych celów poza .~ezstr~nnym sądzemem, 
a w szczególności nie ma żadnych celow polltycznych. 

Reforma zerwała z tą zasadą i w ar.t. 2 i 3 .~owego prawa o 
ustroju sądów powszechnych przewidUJe się, iż. 

"Wymiar sprawiedliwości w Rzeczypospolitej Polskiej ma za 
zadanie ochronę:. . 

a) ustroju demokraCJi ludoweJ i jej rozwoju w kierunku soc-
jalizmu; . . " t t.. , 

b) mienia społecznego oraz praw ~ lI:teresow m~ y UCJi pan: 
stwowych, spółdzielni, przedsięblOrstw panstwowYCh l 
spółdziel,czych ora21 organizacji społecznych; 

c) zagwarantowanych (tylko zagwarantowanyc~ - ':!waga 
"nasza) przez ludowy porządek prawny OSObiStych l ma-
jatkowych praw i interesów obywateli. . , . 

Sądy Rzeczypospolitej Polskiej winny całą swą dZiałalnosci~ 
WYChowywać Obywateli w duchu wierności. Polsce ~udoweJ, 
przestrzegania zasad praworządności ludoweJ, dyscyplmy pra­
cy i troski o mienie społeczne" 6). 

Zasady tutaj wyłożone są logiczną konsek'Yencją doktry,nal: 
nych założeń reformy. Widzimy to z wyraznych wYPowiedZl 

5) Tadeusz Rek, tamże, st!'. 4. i . 1950 r 
6) Obwieszczenie Ministra Sprawiedliwości z. dn. l~ s erpma . 

o ogłoszeniu jednolitego tekstu prawa o ustroJu sądow powszechnych, 
Dz. U. RP., Nr 39, 1950, poz. 360. 
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oficjalnych przedstawicieli reżimu. Tak więc, dyrektor departa­
mentu nadzoru sądowego Ministerstwa Sprawiedliwości wyra­
ża się w ten sposób: "Istota tej zmiany pOlega na; tym, iż no­
wy ustrój sądów, nowa sieć organizacyjna i nowy zakres właś­
ciwości zrywa raz na zaiWsze z legendą o ponadklasowości, od­
rębności i apolityczności sądU" 7). 

Tej samej myśli daje wyraz artykuł redakcyjny "Nowego 
Prawa", mówiący, iż: "Działalność sądów nigdy nie była nie 
jest i być nie może niezależna od woli klasy panującej " S'). 
Polityczność ;wymiaru sprawiedliwości i jego rolę, jako na­

rzędzia w rękach sprawujących władzę, pOdkreśla jeszcze bar­
dziej Tadeusz Rek. Mówi on, iż: 

" ... praworządność socjalistyczna oznacza twardą, nieustępli­
wą walkę z wszelkimi przejawami szkodnictwa społecznego 
oznacza wymiar sprawiedliwości ze stanowiska klasowego re 
stanowiska walki klasowej i interesów mas pracujących " . ' 

"Na pytanie, co mianowicie rozumiemy przez prawidłowe 
orzecznictwo sądów, należy odpowiedzieć, że pOdstawowym wy_ 
maganiem i miernikiem prawidłowości 'orzekania jest realizo­
wanie przez sądownictwo zadań walki o SOCjalizm; włączenie 
się bez reszty do budowy podstaw socjalizmu. Znaczy to, że są­
dy w swojej działalności muszą się opierać na wytycznYCh Par­
tii, mu~zą postępować zgodnie z pOlityką Rządu, muszą prze­
strzegac przepisów obowiązującego prawa oraz śledzić i korzy­
stać z osiągnięć postępowej nauki prawa" 9). 

Niezawisłość sędziowska 

Niezawisłość sędziowska jest instytucją, która ma znaczenie 
wówczas, gdy prawo jest najwyższym miernikiem postępowania; 
zarówno rządzonych, jak i rządzących. Wówczas sędziowie mu­
szą być niezawiśli, by mogli skutecznie opierać się ewentual­
nym naciskom rządzących i by normy prawa mogli stosować 
zgodnie ze swym przekonaniem, opartym na ich wiedzy i su­
mieniu. Gdy jednak prawo jest jedynie wykładnikiem woli 
Rządu i Partii, jak to widzieliśmy powyżej, wówczas istnienie 
sądów niezawisłych jest anachronizmem, gdyż niepotrzebna 
jest niezawisłość tym, którzy stoją tylkO na straży woli wład­
ców. 
Rzeczywistość potwierdza wyżej przyjęte założenie. 
Przestały istnieć wszystkie dawne gwarancje niezawisłości 

sądów, jak: 1) niezależny od administracji sposób mianowania 
sędziów, 2) niemożność usunięcia sędziów z zajmowanych sta­
nowisk, jak tylko w wyjątkowych, przewidzianych ustawą, wy­
paKikach, 3) niemożność przenoszenia sędziów na inne stano-

7) Henryk Chmielewski, dyrektor depo nadzoru sądowego Min. Spra­
wiedliwości. Po reorganizacji sądów powszechnych". "Nowe Prawo", 
Nr l, Warszawa, 1951, str. 11. 

8) Organy wymiaru sprawiedliwości w walce o praworządność re_ 
wolucyjną. "Nowe Prawo", Nr 6, Warszawa, 1951, str. 3. 

9) Tadeusz Rek, tamże, str. 3 1 7. 
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wiska bez ich zgOdy, 4) obowiązek posiadania przez sędziów 
odpowiednich kwalifikacji fachowych i lat praktyki, 5) zakaz 
zajmowania się działalnością polityczną. 

Krót!ti przegląd przepisów nowego prawa o ustroju sądów 
powszechnych pozwoli nam bardzo szybko zorientować się w 
tej materii. 

1) Dawniej zgromadzenioe ogólne, bądź następnie kolegium 
administracyjne danego sądu wskazywało za pośrednictwem 
Ministra SpraWiedliwości kandydatów na wakujące sta:nowisko 
(art. 92-95 dawnego prawa o ustroju sądów powszechnych) 10) ; 

o.becnie robi to Minister Sprawiedliwości w porozumieniu z 
Prezesem Rady Ministrów (art. 60 nowego prawa), przy czym 
kandydat musi dawać "rękojmię należytego wykony-wania obo­
wiązków sędziego w Polsce Ludowej" (art. 57 nowego prawa). 

2) Dawniej przy przenoszeniu sędziego w stan spoczynku 
ustawa wymagała w wielu wypadkach orzeczenia kolegium ad­
mini.ątracyjnego sądu wyższego (art 111 § 2 da.wnego prawa)' 

obecnie wymieniony wyżej przepis nie został wprowadzony 
do nowego prawa. 

3) Dawniej przeniesienie sędziego na inne stanowisko wyma­
gało jego zgody (art. 102 dawnego prawa); 

obecI?-ie przeniesienie sędziego na. inne stanowisko nie wy­
maga Jego zgody (art. 160 nowego prawa). 

4) Dawniej każdy kandydat na sędziego musiał mieć ukoń­
czone studia prawnicze, odbytą aplikaCję sądową oraz zależnie 
od stanowis~a sędziowskiego - odpowiednią ilość lat praktyki 
(od. warunkow tych mogły być zwolnione ściśle określone kate­
gone osób, pOSiadającYCh równorzędne studia i praktykę) _ 
(art. 82-89 dawnego prawa); 

obec?ie kandyd~.ci mogą być indywidualnie zwalniani od 
wszelklCh wymogow zarówno studiów prawniczych aplikacji 
jB:k i lat praktyki (art. 57 § 2 nowego prawa oraz brak odpo~ 
wledników ~t. 85-88 starego prawa w nowej ustawie). 

5) D~wnieJ, ~! zachować niezależność sędziego i uchronić 
jego .meza.wis~osc pr~d czy~mikami politycznymi, przepisy za­
~ramały sędzlemu zaJmowac się jakąkolwiek działalnością po­
lItyczną (art. 121 dawnego prawa); 

o.beCnie "Sędzi!l obowiązany jest wiernie Służyć Polsce Ludo­
WeJ, przestrzegac zasad! praworządności ludowej ... " (art. 76 no­
Wego prawa~ - "ni€ wolno m~ brać udziału w takich wystą­
pieniach, ktore mogłyby osłabi c zaufanie do j ego bezstronności 
alb? wierności względem ustroju lub wła.d'Z demOkratycznych 
~anstwa Polskiego" (art. 78 nowego prawa). Oczywiste jest 
ze ." bezstronność " i "wierność władzom" nie dadzą się POgO~ 
dZic, gdyż dla "bezstronności " potrzebna jest niezależność są­
du, dla ".wierności " - ślepe posłuszeństwo. 

10) Obwie!llcz~nje Ministra Sprawiedliwości z dn. 15 listopada 
~~32 r. w sprawIe ogłoszenia Jednolitego tekstu prawa o ustroju są­

ow powszechnych, Dz. U. R.P., Nr 102, 1932, poz. 863. 
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Z całej ustawy widać, iż chodzi o ślepe posłuszeństwo, a nie 
o niezależność sądu. 

Organizacja sądownictwa 

Bezstronny wymiar sprawiedliwości i pełna niezawisłość są­
downictwa wymagają odrębnej organizacji, nie łączącej się na 
żadnym szczeblu z innymi władzami państwowymi. Nowoczes­
ne państwa praworządne mają więc tak zorganizowane sądow­
nictwo, by nie było żadnych powiązań pomiędzy sądem a ad­
ministracją. Tak też .było urządzone sądownictwo przed iWojną 
W Polsce. 

Reforma sądownictwa, przeprowadzona w 1950 r., poszła po 
innej linii, linii, obowiązującej już od dawna w Rosji. 

"Jeśli bowiem naczelnym zadaniem wymiaru sprawiedliwo­
ści w Polsce Ludowej jest ochrona demokracji lUdowej i jej 
rozwoju w kierunku socjalizmu, ochrona mienia społecznego, 
praw i interesów instytucji i przedsiębiorstw państwowych, spół­
dzielni, organizacji społecznych, ochrona osobistych 1 mająt­
kowych praw i interesów oby,wateli, to jasne jest, że tego ro­
dzaju zadania sądy będą w stanie wykonać tylko wtedy, gdy 
będą żyły życiem terenu. To znaczy, ie musi nastąpić głębokie, 
ścisłe, codzienne powiązanie się sądów z masami pracujący­
mi, z instytucjami, które są przedstawicielstwem woli mas pra­
cujących" (podkreślenia nasze) 11). 

Wobec powyższego: 

"Postawione przez Partię i Rząd zadanie dostosowania struk­
tury sądów powszechnych do terenowej struktury organów wła­
dzy państwowej zostało dokonane w dn. 1 stycznia 1951 r. (tj. 
w dniu wejścia w życie nowego prawa o ustroju sądów pow­
szechnych) " 12). 

Nowe prawo o ustroju sądów powszechnych poszło całko­
wicie po linii wyżej wskazanej. Tak więc: 

1) Sądy grodzkie przemianowano na sądy powiatowe, sądy 
apelacyjne przemianowano na sądy wojeWÓdzkie, sądy okręgo­
we zniesiono (art. 1 nowego prawa); w ten sposób nazwy ogniw 
(instancji) przystosowano do rad narodowych, będących orga-
nami jednolitej władzy terenowej. . 

2) Ustawowo zastrzeżono (art. 4 § 2 i § 3 nowego prawa), iż 
granice okręgów sądowych muszą się pokrywać z granicami 
odpowiednich rad narodowych. Jakim celom ma służyć to ujoo'­
nolicenie granic okręgów sądowych i rad narodowych, mówi 
nam jeden z wykonawców tej reformy. 

"Nowy ustrój sądów powszechnych w strukturze swej przy­
stosowany do podziału terytorialnego rad narodowych jako jed­
nolitej władzy państwowej w terenie, stwarza warunki ścisłe-

11) Henryk Chmielewski, tamże, str. 11. 
12) Henryk Chmielewski, tamże, str. 11. 
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gO, wzajemnego pr 'k . . 
dów z r bl zem anIa SIę, do pOwiązania działalności s _ 
jest ba~d~o ~~:;ie~~~o~c:ro-gOs.podar.czą rad narodowych, ~o 
dowymi da' : a Ie powIązame sądu z radami naro­
rOdowych ~e t!':~fancJę lepszego !~alizowania zadań rad na­
oręża klasy robot ~, a. sądom własclwe st?sOWanie prawa jako 
lityczna r mczeJ w walce z dywerSJą gospodarcza i o­
nej" l3>",' P owadzoną przez niedobitki klasy kaPitaiisty~Z_ 

3) Ławnicy stanowiąc . . 
POwoływani ~ą y przewazaJący element przy sądzeniu 
(art 7 § 2) I t przez rady narodowe odpowiedniego stopnia 
WYbieranYCh prz~z c:~dwp~owadzenia. do ~ądownictwa ławników, 
wić żadnej wątpliwości Y m~ro.dowe, Jest .Jasny. By nie pozosta­
den z teoretyków nOWY~h re~~r~~m o mm Jerzy JOdłowski, je-

"Doniosłą zmianą w . dziedz' . 
s~rawach Cywilnych stanowi lnie wymiaru sprawIedliwości w 
!"Ilne~o udziału ławników wbfowadzenie do sądownictwa cy­
l POwląza~ie. (podkreślenie' n~ze~ran~ch prze~ rady narodowe 
ru ,sprawIedliwości z terenowym' w en Sposob całego wymia­
panstwowej " H). l organami jednolitej władzy 

4) Sądy obowiązane są skład ' 
swej działalności właściwym ~c okresowe sprawozdania ze 
wego prawa), które w ten spra 'bom nłnarodOWym (art. 13 no­
sądami. oso pe ią rodzaj nadzoru nad 

N~ .czym taki nadzór powinien ole ać 
ny JUZ wyżej Henryk Chmielewski:P g ,mówi nam cytowa-

"Pomoc udzielana sądom rzez 
nia~ia nadzoru, to przede:Sz ?rgana, p<?wołane do speł­
sędz~ego, o UZbrOjenie go w teoJ~t~~ks~arama ? ,ubojowienie 
czeme go umiejętnego stosowania .. slzmu-łemruzmu i nau­
zawodu sędziOWSkiego. Pomoc udz' teJ zasad w wykonywaniu 
ru spra.w!edliwości przez organa Ie s:a praco~ikom wymia-
mobilizaCJą sędziów do walk.i na zor7ze, wmna być stał 
stycz~:v:ch i zeŚlizgującej się n z resztk.aml elementów kapitali~ 
wielkIeJ grupki ludzi niezdysc~lozycJe wroga klasowego, nie-

N . mowanych i aspołecznych " 15 ) 
adzor ten organizacyjnie . 

"Referaty d ma wyglądać ·w ten sposób że' 
k' na zoru sądowego t . ' . 
~er~wnictwem prezesa sądu ' .poz~s aJ.ące bezpośrednio pod 

l1!e J~k naj śCiślej powiązane z ~~~ewoidzklegO, będ~ jednocześ­
CJaml społecznymi w ten . am narodoWYffil i organ1za­
tować do sądów każdorazgPosob dbędą 0!le.w stanie transmi­
LUdowe, a jednocześnie krytwYCe za ania, Jakie stawia Państwo 

zną ocenę działalności sądów" 16). 

13) Dr Henryk Kubasiewi 
nictwo POwszechne a rady cz, s~dzia ~.ądu WOjeWÓdzkiego. Sądow-
szawa, 1951, poz. 29. naro owe. Nowe Prawo", Nr 2, War-

14) Dr Jerzy Jodłowski t 
Nowe drogi POlSkiego proc~s:a~.:...Ęrof. ~~iwersytetu WarszaWskiego. 
szawa, 1951 str 15 J"' nego. Nowe Prawo" Nr 6 War 

15 '" ' , -
16~ :enrykk Chmielewski, tamże, str. 13. 

enry Chmielewski, tamże, str. 14. 
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5) Pierwszy Prezes Sądu Najwyższego, jako najwyższy dygni­
tarz sądowy, jest jednocześnie wicemarszałkiem Sejmu i człon­
kiem Rady Państwa; w ten sposób bierze udział w wydawaniu 
ustaw, jako wicemarszałek Sejmu, wykonywuje je, jako czło­
nek Rady Państwa i jednocześnie kontroluje, czy są należycie 
wykonywane, jako Pierwszy Prezes Sądu Naj~ższego 17 ) . 

6) Rada Państwa, która jest organizacją pOlityczną, powo­
łana jest do wykładni prawa i ustalania zasad jego stosowa­
nia. Wykładnia ta obowiązuje również i Sądy18). 

Wszystko to prowadzi do tego, że sąd zamiast być niezawi­
słym arbitrem w stosunku do rządzącej administracji, chro­
niącym obywatela przed jej arbitralnością, jest tylko jednym z 
ogniw, jednym z wydziałów tej administracji, posłusznie wy­
konywuj ącym j ej zlecenia: 

" ... nowe regulaminy wyraźnie precyzują obowiązek kierow­
nictwa sądu ścisłego i stałego powiązania się z terenowymi or­
ganami władz państwowych i takiego kierowania sądem, aby 
orzecznictwo powierzonego mu sądu w pełni. okazywało pomoc 
w realizacji planów narodo~ch,. ze szczegolnym uw.zględnie­
niem tych specj alnych zadan, ktore przypadły w udziale tere­
nowi podległemu właściwóścl miejscowej sądu" 10). 

Na zakończenie niniejszego rozdziału trzeba dodać, iż Mini~ 
ster Sprawiedliwości posiada w swym ręku szczególne narzędzie 
przymusu w stosunku do sędZiów w postaci dekretu o przymu­
sowym zatrudnieniu we władzach wymiaru sprawiedliwości. Na 
podstawie tego dekretu Minister Sprawiedliwości może zmusić 
każdego, posiadającego odpowiednie kwalifikacje zawodo~e, do 
objęcia stanowiska, sędziowskiego i wymierzania spraWledli­
wości 20). 

m. USTRóJ ADWOKATURY 

Niezależność adwokatury 

Niezależność adwokatury, podobnie jak niezawisłość sądów. 
stanowi gwarancję bezstronnego i prawidłowego wymiaru spra­
wiedliwości. Cywilizacja zachodnia stoi niezmiennie na stano-

17) Informacja, iż Wacław Barc!kowski jest. Pierws~ Prezesem 
Sądu Najwyższego, wicemarszałkiem Sejmu l jako wIcemar~zał~k 
członkiem Rady Państwa, może być sprawdzona przez zapozr:ame SIę 
ze sprawozdaniem z V. Kongresu Międzynarodowe.~o 2'irzesze~la Pra~;­
nlków Demokratów w dn. 5-8 września 1951 r. Panstwo l Prawo , 
Nr. 11, 1951. k 

18) Art. <I ustawy z dn. 20 lipca 1950 r. o PrO uraturze Rzeczypo­
spolitej POlskiej. Dz. U. RP., Nr 38, 1950, poz. 346. 

19) Henryk Chmielewski, tamże, str. 13. 
20) Dekret z dn. 22 lutego 1946 r. o rejestracji i przymusowym za­

trudnieniu we władzach wymiaru sprawiedliwości osób, mających kwa­
lifikacje do objęcia stanowiska sędziowskiego. Dz. U. R.P., Nr 9, 1946, 
poz. 65, zmiany: Nr 5, 1947. poz. 21; Nr 65, 1947, poz. 386; Nr 55, 1949, 
poz. 436; Nr 6, 1951, poz. 53. 
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wisku autonomii stanu adwokackiego. Zadaniem adwokata jest 
w pierwszym rzędzie obrona praw jednostki czy to wobec dru­
giej jednostki, czy wobec państwa i instytUCji prawno-publicz­
nych. Swoboda obrony jednostki, będąc gwarancją jej praw, 
wymaga, by adwokat był wolny od wszelkiej zależności służ­
bowej. Dlatego też zawód adwokacki zaliczony jest w pań­
stwach Zachodu do zawodów wolnych. Zasa'Ci'a niezależności 
~dwokackiej wyklucza ingerencję państwa w dziedzinę ustro­
JU adWOkatury i w sferę dzi'ałalności Obrończej. Ingerencja ta­
ka godzi bo.wiem nie tyle w przywileje stanowe palestry, ile 
w prawa każdego obywatela. W prawa te godzi również wszelki 
naci~k pOlityczny, któremu poddany byłby obrońca w wykony­
wamu swego zawodu. 

. W ustrojach, które negują istnienie przeciwstawności intere­
sowo j e~ostI.ct i p~ństwa (czy - ściślej - partii politycznej, 
utozsamlaneJ . z panstwem), w których prawa indywidualne zo­
stały przekreslone, zasada niezależności adwokatury zostaje za­
rzucona. Na tym stanowisku stoją też komunistyczni prawni­
cy w Polsce. 

W refer~cie, wygłoszonym na zjeździe Zrzeszenia Prawników 
Demokratow w 1949 r., L. Lernell stwierdza: 

" ~ałs~~~y wydŹWięk posiada też postulat ugruntowania "nie­
zaWlsł~scl ob!ony. Prob~e~ adwokatury postawiony tu został w 
dem~l1beralneJ płaszczyznle, w płaszczyznie, nie mającej nic 
wspolnego z naszą obecną rzeczywistością i faktycznym stanem 
rzeczy " 21). 

:"'icemir:tster sprawiedliwości, Tadeusz Rek, żąda zerwania z 
pOJmowamem .adwokatury jako wolnego zawodu: 

"życiowa doniosłość tego zagadnienia (reformy adwokatu­
~y - ~rzyp. nasz), polega głównie na przestawieniu adwoka-
ury z . wOlnego zawodu " w rozumieniu kapitalistycznym na in­

st~tucJ ę społ~czną, współdZiałaj ącą z sądami i innymi władza­
m~ w ochrome porząd~m pra~ego Polski Ludowej oraz udzie­
laJ.ącą pomocy prawnej zgodme z prawem i interesem mas pra­
C~Jących. Zaw~d a~~okata przestaje być, w każdym razie po­
wl~l~n przest.ac ~yc prywatną iniCjatywą" o nawykach i dąż­
nus~la~h kapl~al1stycznych, a staje się - pOWinien stać się _ 
odcmklem słuzby społecznej " 22). 

. W inny:m miejscu tegoż artykułu T. Rek tłumaczy ingeren­
cJę czynmka rządowego w dziedzinę ustroju adwokatury: 

: ' ~'Yier~hni ?adzór, jaki ustawa przekazuje Ministrowi Spra­
Wl~al1woscl, daje gwarancję, że istotnie nasza adwokatura wej­
dZie. n17 drogę współdziałania z sądami i innymi władzami w 
ochrol1le porządku prawnego Polski Ludowej". 

21) L: Lernell. Założenia ideologiczne i program działania Związku 
i;t9~nikow Demokratów. "Demokratyczny Przegląd Prawniczy ", Nr 2, 

N 22) T. Rek. Zakres i cele reformy adwokatury. "Panstwo i Prawo", 
r. 10, 1950. 
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Wreszcie, w cytowanym artykule znajduje swól wyraz zasa­
da upolitycznienia adwokatury: 

"Praca zawodowa 1 społeczn8J adwokata winna iść po linii 
włączenia się w szeregi realizatorów naszych planów gospodar­
czych i politycznych". 

i dalej: 

"Nie mogą też wykonywać funkcji adwokata osoby, których 
postawa polityczna i działalność zawodowa jest sprzeczna z in­
teresem ma~ pracuj ących Polski Ludowej" . 

Przedwojenne prawodawstwo polskie, w ślad za całą cywili­
zają zachodnią, gwarantowało adwokaturze niezależność. Pra­
wo ustroju adwokatury z 1938 r. w dziedzinie organizacji za­
wodowej, w sferze praw, obowiązków i pracy adwokata i w za­
kresie zadań i celów adwokatury stało na stanowisku autonomii 
organizacyjnej i niezawisłości obrończej 23). 

Niezależność adwokatury w Rosji sowieckiej została zniesio­
na całkowicie już u zarania rewolucji, tj. w 1917 r . Reforma ta 
miała charakter rewolucyjny. Przypieczętował ją Lenin wypo­
wiedzią, zawartą w rozprawie pt. " Dziecięca choroba lewicowo­
ści w kom uniźmie": "Myśmy zburzyli w Rosj i i mieliśmy racj ę 
burzyć burżuazyjną adwokaturę". Komunistyczny rząd w Pol­
sce nie pozostał w tyle za wzorem sowieckim, choć reforma mia­
ła przebieg mniej gwałtowny. Całkowitą przebudowę ustroju ad­
wokatury przeprowadza. ustawa z 1950 r .24 ). 

Pełny obraz dokonanej reformy i należytą jej ocenę uzysku­
jemy przez porównanie tekstów starego i nowego prawa. 

Organizacja zawodowa 

POdstawą zawodowej organizacji adwokatury w Polsce przed­
wojennej był samorząd . Art. 2 dawnego prawa stwierdza, że 
adwokatura stanowi jednostkę samorządu. Przepis ten znika 
w nowym prawie, aczkolwiek utrzymana zostaje instytucja Izb 
i Rad Adwokackich oraz Naczelnej Rady Aowokackiej (art. 4. 
nowego prawa). 

W dawnym prawie, Okręgowe Rady Adwokackie pochodziły 
z wyboru (art. 12 ust. 1 p. a), a Naczelna Rada Adwokacka czę­
ściowo z wyboru, częściowo drogą kooptacji, a częściowo z nomi­
nacji Prezydenta R.P. (art. 36). W nowym prawie wybór człon­
ków WOjewódzkiej Rady Adwokackiej podlega zatwierdzeniu Mi­
nistra Sprawiedliwości, który może powołać inn~ch członków w 
miejsce niezatwierdzonych (art. 19 p. 1 i 3). Naczelną Radę-

23) Ustawa z dn. 4 maja 1938 r. Prawo o ustroju adwokatury, Dz. U. 
R. P., Nr 33, 1938, poz. 289. 

24) Ustawa z dn. 27 czerwca 1950 r . o ustroju adwokatury, Dz. U. 
R.P., Nr 30, 1950, poz. 275. 
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A'Ó.wokacką tworzą dziekani Wojewódzkich Rad Adwokackich i 
członkowie dokooptowani (art. 35). 

Nadzór rządowy nad dlziałalnością samorządu adwokackiego 
przewidywało dawne prawo (art. 54). W nowym prawie został 
on wysunięty na czoło przepisów i zawarty wart. 6 i 7, co ma 
swoją wymowę. Ingerencja Ministra Sprawiedliwości nie ograni­
cza się jednak obecnie do wypadków naruszenia przez organy 
adwokatury prawa lub interesu publicznego. Szereg prze­
pisów nowego prawa wyposaża Ministra w tego rodzaju upraw­
nienia, które przekreślają zasadę autonomii zawodowej. 

Gdy VI' dawnym prawie o wpisie na listę adwokacką decydo­
wała Rada Adwokacka (art. 57), a odwołanie - w razie odmo­
WY' wpisania na listę - rozpatrywała Izba do Spraw Adwokatu­
ry przy Sądzie Najwyższym, złożona z adwokatów i sędziów Są­
du Najwyższego (art. 47 i 48 dawnego prawa), to w nowym pra­
wie Ministrowi Służy prawo sprzeciwu wobec decyzji Rady o wpi­
sie w ciągu dni 30 (art. 47 i 48 nowego prawa). Izba dla Spraw 
Adwokatury zostaje zniesiona, a odwołanie w sprawie odmo­
wy wpisu przez Radę rozstrzyga Minister (art. 28 ust. 2 p. 1). 
Analogiczna zmiana nastąpiła w zakresie skreślania z listy ad­
wokackiej (por. art. 48 i 87 dawnego prawa oraz art. 28 ust. 
2 p. 2 i art. 79 nowego prawa). 

W dawnym prawie sądownictwo dyscyplinarne należało do za­
kresu działania samorządu (art. 2 ust. 2 p. d) i sprawowane 
-było przez niezależny dwuinstancyjny sąd, którego członkowie­
adwoka.ci pochodzili z wyboru (art. 12 ust. 1 p. a, art. 37 ust. 1 
p. a). W nowym prawie zarówno prezesa Wojewódzkiej, jak i 
Wyższej Komisji Dyscyplinarnej powołuje i odwołuje Minister. 
Brak nawet przepisu, że urząd ten ma sprawować adwokat. 
Fakt, że w komplecie orzekającym Wojewódzkiej Komisji Dy­
scyplinarnej zasiada, obok sędziego apelacyjnego, delegat woje­
wódzkiej rady narodowej, a więc czynnika pOlitycznego, oraz de­
legat rady adwokackiej, którego wybór zatwierdza Minister, 
przekreśla niezawisłość sądownictwa dyscyplinarnego, tym wię­
cej, że w kompletach Wyższej Komisji Dyscyplinarnej wszyscy 
członkowie (w tej liczbie tylko jeden adwokat) mianowani są 
przez Ministra (art. 101-105). 

Z powyższego zestawienia wynika, że nie można już dziś mó­
wić o niezależnych organach adwokatury. 

Adwokat - jego pra-wa, obowią,zki i praca 

Równie głęboko, a może jeszcze głębiej, sięgają zmiany W 
dziedzinie praw i obowiązków oraz pracy zawodowej .adwokata. 
Łamią one nie tylko autonomię organizacyjną, ale i podstawo­
we zasady obrończe. Rządowi komunistycznemu zależało w 
pierwszym rzędzie na odpowiednim składzie osobowym pale­
stry. 

Warunkiem przyjęcia do adwokatury były w dawnym pra-
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wie ukończone studia prawnicze i aplikacja (art. 57 ust. l p. d 
i e). W nowym prawie Minister może zwolnić kandydata od tych 
wymagań (art. 46), co umożliwia wprowadzenie w szeregi ad­
wokatury ludzi, których jedyną kw.alifikacją będą odpowiednie 
zapatrywania polityczne. 

Nowe prawo postanawia, że Rada Adwokacka na polecenie 
Ministra skreśli z listy adwokata, który nie daje rękojmi wyko­
nywania zawodu zgOdnie z zadaniami adwokatury w Polsce 
Ludowej (art. 81) . Komisje Weryfikacyjne, pOChodzące z nomi­
nacji, przeprowadzają weryfikację adwokatów, "zależnie od oce­
ny, czy weryfikowany jest godny wykonywania zawodu w Pol­
sce Ludowej". (art. 110-117). 

Gdy daW1a ust1l.wa gw.arantowała obrońcy prawo odmówienia 
pomocy prawnej bez podania powodów (art. 68, ust. 2), to we­
dług nowego prawa może on to uczynić tylkO z ważnych powo­
dów, a wątpliwości rozstrzyga Rada (art. 52). Według cytowa­
nego wyżej komentarza wiceministra Reka, nowo wprowadzo­
na zasada ma służyć "uspołecznieniu " adwokatury. Ponadto, 
>adwokatowi nie wolno udzielić pomocy, kOlidującej z ogól­
nym interesem "gospodarki uspołecznionej" (art. 53 ust. 2). 
Interpr·etacja tego pOjęcia daje nowe pole do dYSkryminacji. 
Brzemienną w skutki inowacją j.est wprowadzenie (na razie 

jeszcze nie przymusowe) zespołów adwokackich (art. 71-76 no­
wego prawa). Do oboiWiązków zespołu należy podnoszenie' pozio­
mu ideologicznego i zawodowego oraz kontrola pracy członków. 
W tym celu zespoły odbywają periodyczne odlprawy 25). Swoisty 
dla marksizmu-leninizmu dogmat pracy kolektywnej jest zbyt 
dobrze znany, by go tu omawiać. W zawodzie 'adwokackim po­
siada on reperkusje szczególne, wkraczając poprzez system kon­
troli zespołowej w sferę osobistego stosunku między obrońcą 
i klientem. 

Zadania adwok.atury 

Wskazywaliśmy wyżej na polityczny cel reformy. Cel ten 
ujawnia się w całej pełni przez porównanie dawnych i nowych 
przepisów o zadaniach adwokatury. 

Dawne prawo stwierdza, że .adwokat jest powołany do obrony 
prawa i słuszności oraz, że powinien mieć na względzie dobro 
państwa (art. 67). Nowe prawo mówi, iż "adwokatura współ­
działa z sądami i innymi władzami w obronie porządku praw­
nego Polski Ludowej " (.art. 2). 

Ludowy porządek prawny, podobnie jak socjalistyczna prawo­
rządność, są wyrazem polityki klasowej (por. cytowaną wyżej 
wypowiedź Borysa Mańkowskiego). Zadania adwokatury w ra­
mach nowego ustroju są zatem natury politycznej. Adwokat w 
Polsce Ludowej nie broni prawa i słuszności, lecz takich stosun­
ków, które są wygodne i dogodne dla reżimu. 

25) Rozporządzenie Ministra Sprawiedliwości z dn. 14 sierpnia 1950 r. 
w sprawie zespołów adwokackich, Dz. U. R.P., Nr 35, 1950, poz. 318. 
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Skoro adwokata wiąże przysięga, iż przyczyni się ze wszystkich 
sił do ochrony i umacniania porządkU prawnego Państwa Lu­
dowego, któremu wierności zawsze dochowa (art. 49 nowego pra­
wa), jednostka, przez ten porządek skrzywdzona, nie może ocze-
kiwać od niego pomocy. . 

IV. PROCES KARNY 

Zmiany w podstawach procesu 

Proces karny przechodził po wojnie szereg zmian, by wreszcie 
;w lipcu 1950 r. przybrać formy, które posiada obecnie 20) . 

Poniżej przedstawiamy te zmiany, biorąc za podstawę oceny 
gwarancj e procesowe, które w państwie praworządnym zapew­
niaj ą prawidłOWY wymiar sprawiedliwości oraz zabezpieczają 
wolność obywatela. 

l) Obywatel powinien mieć ustawowo zagwarantowane roz­
'patrzenie swej sprawy przez sąd, któremu z prawa podlega. _ 
Warunek ten zostaje spełniony, gdy istnieje jednolita organi­
.zacja sądownictwa, a wybór sądu, który rozpoznaje sprawę, za­
leży od stałych, obiektywnYCh, ustalonych przez ustawę wa­
runków. Warunek ten nie zostaje spełniony, gdy istnieją sądy 
.specjalne i gdy wybór sądu zależy hardziej od woli admini­
.stracji niż od ustawy. 

Rzeczywistość w kraju przedstawia się pod tym względem 
jak najgorzej. Sprawy karne sądzą - poza sądami powszech­
nymi w normalnym trybie - sądy doraźne, sądy wojskowe, 
doraźne sądy wojskowe i Komisja Specjalna do Walki z Na­
dużyciami i Szkodnictwem Gospodarczym. 

Sądy te i Komisja nie są instytucjami przejściowymi i wy­
j ątkowymi. Są one stałą i normalną (art. 2 i art. 17 § 3 usta­
wy z dn. 20 lipca 1950 r. o zmianie przepisów postępowania 
.karnego) właściwością struktury sądownictwa. 

Decyzja o skierowaniu do takiego czy innego sądu zależy od 
:prokuratora 27) . 

2) Nie ma pr'awidłowego wymiaru sprawiedliwości tam, gdzie 
nie ma równości stron w toku całego postępowania przed są­
dem. 

26) Kodeks Postępowania Karnego, Dz. U. R.P., NT 40, 1950, poz. 364. 
27) Dekret z dn. 16 listopada 1945 r. o postępowaniu doraźnym. 

Dz. U. R.P., Nr 33, 1949, poz. 244. 
Dekret z dn, 13 czerwca 1946 r. o przestępstwach szczególnie nie­

bezpiecznych w okresie odbudowy Państwa. Dz. U. R .P., Nr 30, 1946, 
poz. 192. 

Dekret z dn. 25 czerwca 1946 r. o przystosowaniu przepisów o po­
stępowaniu doraźnym do postępowania przed sąda,mi wojskowymi. Dz. 
U. RP., Nr 30, 1946, poz. 194. 

Dekret z dn. 16 listopada 1945 r · o utworzeniu i zakresie działania 
'Komisji Specjalnej do Walki z Nadużyciami i Szkodnictwem Gospo_ 
darczym. Dz. U. R.P., Nr 41, 1950, poz. 374. 
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Czy obecnie w Polsce prokurator i oskarżony mają równe 
prawa? Niestety, nie. 

a) Prokurator iW wielu wypadkach decyduje, jak to zostało 
wyżej powiedziane, który sąd ma rozpoznawać sprawę (np. art. 
17 §§ 1 i 2 nowego K.P .K., art. lp. 3 dekretu o postępowaniu 
doraźnym, art. 2 p. 4 1 5 o wojskowym postępowaniu doraź­
nym, art 6 dekretu o Komisji Specjalnej); oskarżony nie ma 
na ten temat wiele do powiedzenia. 

b) Prokurator, któi'y jest stroną w procesie, prowadzi śledz­
two i decyduje o jego wynikaCh (art. 230 i 233 nowego KPK), 
a nie tak, jak dawniej, niezaangażowany po żadnej stronie, 
niezawisły sąd (art. 261 dawnego K.P.K.) . O d.opuszczeniu po­
dejrzanego do udziału w śledztwie decyduje tenże prokurator 
(art. 241 nowego K.P.K.). 

c) Prokurator może stosować w stosunku do podejrzanego 
środki, zapobiegające uchylaniu się od sądu (art. 148 nowego 
K.P.K.), w szczególności tymczasowe aresztowanie (art . 151 

• nowego K.P.K.), podczas gdy przed wojną mógł to zrobić tyl­
ko sąd (art. 164 dawnego K.P.K'). 

d) Prokuratorowi przysługuj e prawo żądania nadzwyczaj· 
nej rewizji każdego prawomocnego orzeczenia sądu (art 394 
nowego K.P.K.). Prawa skorzystania z tego środka nie ma 
oskarżony. W niektórych szczególnych postępowaniach tylko 
prokurator może wnieść skargę rewizyjną zarówno na korzyść, 
j ak i na niekorzyść oskarżonego (art. 2 p. 8 o woj sko-wym po­
stępowaniu doraźnym). 

e) W związku ze zmianami w ustroju adwokatury, pozycja 
obrońcy oskarżonego została bardzo obniżona, co, oczywiście, 
wpływa i na sytuacj ę samego oskarżonego. 

W sprawach, rozpatrywanych przez Komisję Specjalną, któ­
ra może skazać na umieszczenie w obozie pracy na okres do 
dwóch lat, udział obrońcy w ogóle jest niedopuszczalny (art. 
9 dekretu o Komisji Specjalnej). 

f) Prokurator ma tak wysoką pozycję w nowym procesie, że 
dominuje on nie tylko nad oskarżonym, ale i nad sądem. Na 
podstawie bowiem ustawy o Prokuraturze Rzeczypospolitej 
POlskiej (art. 3 p. 4) do niego należy czuwanie "nad prawidło­
wym i jednolitym stosowaniem przepil?ów prawa przez sądy w 
zakresie, przewidzianym w przepisach postępowania sądowe­
go". 

3) Sąd musi zetknąć się bezpośrednio z oskarżonym i dowo­
dami. Jest to gwarancją dotarcia do prawdy. O dowodach wi­
ny oskarżonego sąd nie może się dowiadywać od osób trzecich, 
w szczególności od prokuratora, czy organów bezpieczeństwa. 
Dlatego też przed wOjną postępowanie dowodowe musiało być 
przeprowadzane przez sąd orzekający, bądź w pewnych wa­
runkach (Określonych w sposób ograniczający przez ustawę), 
sąd mógł oprzeć się na wynikach śledztwa, przeprowadzonego 

, 
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przez niezawisłego sędziego śledczego (art. 339-341 dawnego 
K.P.K.). 

Nie były dowodem notatki z dochodzenia, prowadzonego 
przez prokuratora, bądź przez policję (art. 339 dawnego K. P. 
K.). 

Obecnie śledztwo, jak to już wyżej było powiedZiane, prowa­
dzi prokurator (art. 230 nowego K.P.K'), albo nawet organy 
bezpieczeństwa (art. 242 nowego K.P.K.). Dowody zdobyte w 
nieznanych bliżej okolicznościach, gdy oskarżony, czy świad­
kowie pozostają sam· na sam z organami bezpieczeństwa, mo­
gą następnie być ujawnione na rozpra.wie sądowej i stanowić 
pOdstawę wyroku Skazującego (art 299 nowego K.P.K.,>, na~et, 
gdyby oskarżony czy świadkowie odwołali swe zeznarua, złozo­
ne w śledztwie. 

4) Postępowanie sądowe musi być prowadzone pod kontro­
lą społeczeństwa, musi być więc publiczne i jawne. 
Według przepisów nowego K.P.K. (art. 277) oraz Kodeksu 

Wojskowego Postępowania Karnego, sąd ma pełną swobodę 
zarządzania prowadzenia rozpraWIY przy ' dxzwiach zamknię­
tych, .w szczegÓlności może to robić, gdy chodzi o zachowanie 
taj,emnicy okoliczności, odnoszących się do bezpieczeństwa 
państwa. Ponieważ w obecnym systemie rządzenia w Polsce 
zakres spraw, związanych z bezpieczeństwem państwa, znacz­
nie rozszerzył się, nie t rudno jest prokuratorowi domagać się 
od sądu wyłączenia jawności rozprawy. 
Postępowanie przed Komisj ą Specj alną w ogóle nie jest 

publicz-'1e. 
5) Istnienie instancji w procesie karnym zapewnia sumien­

ność i sprawiedliwość wyrokowania. Strony, biorące udział w 
procesie, mogą odwołać się do instancji wyższej o skontrolo­
wanie decyzji sądu niższego. 

Jest to nieodzowne z uwagi na możliwość popełnienia błę­
dów przez sędziów, czy to na skutek nieudolności, niedbalstwa, 
czy nawet zlej woli. 

Przedwojenny proces karny przewidywał istnienie dwóch in­
stancji merytorycznych, tzn. powołanYCh do rozst~zygania w 
zakresie faktów i zastosowania prawa (art. 486 dawnego K. 
P. K.) oraz instancję kasacyjną, pOWOłaną do kontroli, czy 
przepisy prawa materialnego i proc.esowego zostały należycie 
zastosowane przez instancje merytoryczne (art. 510 dawnego 
K.P.K.). 

Obecnie nowy K.P.K. (art. 371) zna tylko jedną instancję 
merytoryczną, od decyzji kt órej służy rewizja. Podstawę rewi­
zji mogą stanowić wyłącznie zarzuty: 

1) obrazy przepisów pra.wa materialnego; 
2) wyczerpująco wymienionych wart. 378 K .P .K., istotnych 

uchybień procesowych lub obrazy przepisów prawa proce­
sowego, jeśli obraza ta mogła mieć wpływ na treść wy­
roku; 
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3) błędnej oceny okoliczności faktycznych, przyjętych za pod­
stawę wyroku; 

4) rażącej niewspółmierności kary w stosunku. do przypisa­
nego czynu albo nie odpowiedniego zastosowania lub nie­
zastosowania środka zabezpieczającego lub wychowaw­
czego. 

Rewizję od sądów powiatowych wnosi się do właściwego sądu 
wojewódzkiego, rewizję od ąądów wojewódzkich - do sądu 
najwyższego . 

Powyższe przepisy ograniczają w pewnym stopniu, posiadane 
przez oby.wateli polskich przed wojną, prawa kontroli przez sądy 
wyższe prawidłowości wyrokowania. 

6) Nowy K.P.K., ograniczając obywateli w środkach odwotaw­
{!zych od orzeczeń sądów karnych, stwarza jednocześnie nowy 
środek dla rządzącej adlministracji w postaci rewizji nad­
zwyczajnej, która przysługuje Ministrowi Sprawiedliwości, Ge­
neralnemu Prokuratorowi Rzeczypospolitej i Pierwszemu Pre­
zesowi Sądu Najwyższego . 

ś rodek ten może być skierowany do Sądu Najwyższego prze­
ciwko każdemu prawomocnemu wyrokowi, czy prawomocnemu 
postanowieniu, które kończy postępowanie sądowe (art. 394 
nowego K.P .K.) . 

Istotą tego przepisu jest to, że rewizja nadzwyczajna może 
być skierowana przeciwko orzeczeniu prawomocnemu, przy 
czym - jeśli skarga rewizyjna zostanie złożona w ciągu sze­
ściu miesięcy od uprawomocnienia się zaskarżonego orzecze­
nia - zmiana orzeczenia pociąga za sobą wszystkie skutki w 
stosunku do oskarżonego (art 397 nowego K.P.K.). Tak więc, 
obywatel, prawomocnie uniewinniony, może być ponownie po­
.sadzony na ławie oskarżonych i skazany. Jest to nie tylko 
sprzeczne z kardynalnymi zasadami stałości stosunków praw­
nych, ale równieŻ) najbardziej podstawowymi prawami jed­
nostki. 

Prokuratura Rzeczypospolitej Polskiej 

W toku niniejszych rozważań występuje co chwila urząd pro­
kuratora. Juz sam ten fakt wskazuje na to, jak. dominującą 
rolę odgrywa prOkurator w życiu dzisiejszej Polski. Rola ta jest 
jednak jeszcze poważniejsza niż można by to sądzić z naszych 
częstych wzmianek o j ego czynnościach i funkcj ach. 

Prokur,atura Rzeczypospolitej Polskiej jest instytucją, opar­
tą na wzorach sowieckich 28). 

Do zadań jej, poza ściganiem przestępstw i wykonywaniem 
wyroków, należy: 

1) czuwanie nad legalnością postępowania wszystkich władz, 
urzędów i instytucji, z wyjątkiem władz naczelnych; . 

28) Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. () Prokuraturze Rzeczypospolitej 
Polskiej. Dz. U. R.P., Nr 38, 1950, poz. 346. 
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2) czuwanie nad prawidłowym i jednolitym stosowaniem pra­
wa przez sądy; 

3) czuwanie nad przestI;zeganiem prawa przez poszczegól­
nych obywateli (nle chodzi tu tylko o normy prawne, za­
grożone sankcją karną); 

4) podejmowanie 'Wszelkich innych czynności dla ochrony 
mienia społecznego, 

Do wykonywania tych niezwykle szerokich uprawnień po­
wolany jest specjalny trzystopniowy aparat, powiązany hie­
rarchiczną zależnością. Na szczycie tego aparatu stoi General­
ny Prokurator Rzeczypospolitej Polskiej, poniżej prokuratorzY' 
Generalnej Prokuratury, prokuratorzy wojewódzcy i powiatowi 
z całym sztabem wiceprokuratorów, referendarzy i innych 

. urzędników. 

Prokuratura, jako całość, jest niezawisła od jakichkolwiek 
władz i urzędów terenowych i podlega Radzie Państwa. W ten 
spOSÓb, jest ona jednym z szeregu instrumentów władzy, ja­
kie są w posiadaniu Rady Państwa, jako najwyższego czynni­
ka politycznego w państwie. 

V. PROCES CYWILNY 

Likwidacja prawa prywatnego 

Zmiany, dokonane przez reformę lipcową, w Kodeksie Po­
stępowania Cywilnego, wypływają, z jednej strony, z ogólnych 
&nian w ustroju sądów powszechnych, z drugiej zaś, ze struk­
turalnych &nian w prawie cywilnym. 

Trudno jest wchodzić w roztrząsanie .tych ostatnich, ponie­
waż musiało by to być połączone z obszernym omawianiem 
zagadnienia, nieobjętego tematem niniejszych rozważań. Trze­
ba w każdym razie stwierdzić, iż w nowym ustroju nie ma już. 
miejsca na prawo prywatne. 

Jeszcze za czasów "demokracji ludowej" prawo prywatne 
miało prawo oby.watelstw,a. "Przepisy ogólne prawa cywilnego" 
wydane w 1946 r . mówiły', że: "Prawa prywatne winny być: 
wykonywane zgOdnie z ich treścią, w sposób Odpowiadaj ący ich 
celowi społecznemu i wymaganiom dobrej ,wiary" 29). 

W okresie wielkiej reformy lipcowej prawo prywatne zosta­
ło wyeliminowane całkowicie . Nowe "przepisy ogólne praw.a cy­
wilnego" nie mówią już ani słowa o prawie prywatnym, a wy­
raźnie stwierdzają, iż nawet prawo cywilne wchodzi w za­
kres prawa publicznego: "Przepisy prawa winn,y być tłuma­
czone i stosowane zgodnie z ~sadami ustroju i celami Pań­
stwa Ludowego" 30). 

29) Art. 5 dekretu z dn. 12 listopada 1946 r. Przepisy ogólne pra.wa. 
cywilnego. Dz. U. R.P" Nr 67, 1946, poz. 369. 

30) Art. 1 ustawy z dn. 18 lipca 1950 r. Przepisy ogólne prawa. cy­
Wilnego, Dz. U. R .P" Nr 34, 1950, poz. 311. 
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Ewolucja ta wypływa w sposób oczy.wisty z zruło:ileń, doktry ... 
nalnych :komunizmu. 

"Zmiana ta wyrasta na założeniu dominującym dziś w teo­
rii prawa i w ustawodawstwie, że 'w ustroju socj.alistycznym 
oraz w ustroju państwa, zmierzającego do. socjalizmu, nieuza­
sadniony jest pOdział stosunków prawnych na prywatno-praw­
ne i publiczno-lprawne, gdyż zgodnie ze znaną tezą Lenina "w 
dziedzinie gospodarki ;wszystkO jest publiczno-prawne, a nie 
prywatne" 81) • 

W świetle powyższej głębokiej zmiany w charakterze pra­
wa cywilnego zrozumiałe jest, że l proces cywilny musiał ulec 
zupełnie zasadniczym przekształceniom. 

Art. 2 obowiązującego do 1950 r. Kodeksu Postępowania Cy­
Wilnego wyraźnie przewidywał, że sądy - rozpoznając spra­
,wy cywilne - rozstrzygają spory o praw.a prywatne. Art. 2 
nowego kodeksu Postępowania Cywilnego usuwa to określenie, 
ograniczając się jedynie do stwierdzenia, iż "sądy powszech­
ne rozstrzygają sprawy cywilne" 32). 

KonsekwenCją powyższych założeń jest strukturalna zmia­
na samego procesu. 

Zmiany w podstawach procesu 

W państwach zachodnio-€uropejskich, do których pod tym 
,względem zaliczała się i Polska przedwojenna, podstawową za­
sadą procesu cywilnego jest jego dyspozycyjność, która pole­
ga na pozostawieniu stronom pełnej autonomii w procesie cy­
wilnym. Są one jego jedynymi dysponentami, gdyż chodzi o 
ich prawa prywatne, którymi mogą rozporządzać według swe­
go zupełnie swobodnego uznania. Stąd, strona ma nieograni­
czone i wyłączne prawo wytoczenia powódz1:Jwa, zakreślenia 
granic poszukiwanej ochrony prawnej, zrzeczenia się lub ogra­
niczenia roszczenia, podjęcia lub niepOdjęcia obrony przeciw­
ko żądaniom strony przeciwnej, uznania powództwa, zawarciEiJ 
ugody, przyznania faktów, korzystania lub nie korzystania z 
środków odlwoławczych itd. 

W nowym procesie cywilnym zasada dyspozycyjności została 
tak ograniczona, że właściwie trudno jest mówić o jej istnie­
niu. Tak więc: 

1) Proces może być wytoczony przez stronę (art. 3 nowego 
K.P.C), ale nie tylko przez stronę, gdyż może to zrobić również 
prokurator (art. 90 nowego K.P.C.), który może działać nie tyl­
ko pomimo woli zainteresowanego, .ale i wbrew jego woli. 

2) Powód ma obowiązek określić zakres iądanej ochrony praw­
nej (art. 200 § 1 p. 1 nowego K.P.C.), ale sąd nie jest ograni-

31) Dr Jerzy Jodłowski. Nowe drogi polskiego procesu cywilnego. 
"Nowe Prawo", Nr 7-8, Warszawa, 1951, str. 18. 

32) Kodeks Postępowania. Cywilnego, Dz. U. R.P., Nr 43, 1950, poz. 
394. 
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Czony w wyrokowaniu do roszczeń, będących przedmiotem żą­
dania pozwu, i może w szeregu wypadków wykraczać poza to 
żądanie (art. 329 § 2 nowego K.P.C.); ponadto prokurator mo­
że w każdej chwili rozszerzyć bądź ograniczyć żądanie pozwu 
(art. 91 nowego K.P.C.). 

3) Powód ma prawo zrzeczenia się powództwa i cofnięcia 
pozwu (art. 209 § 1 nowego K.P.C.), ale nie we wszystkiCh wy­
padkach; prawo przewiduje szereg rodzajów powództwa, gdy 
takie cofnięcie pozwu może mieć miejsce tylko za zgodą są­
du art. 209 § 3 nowego K.P.C'); poza tym - jak zawsze - pro­
,kurator może, nawet wbrew woli powoda, podtrzymać cofnię­
te przezeń powództwo, bądź cofnąć powództwo, które powód 
chce popierać i pOdtrzymywać (art: 91 nowego K.P.C.). 

4) Uznanie powództwa we wszystkich wypadkach może na­
stąpić tylko za zgodą sądu (art. 218 § 2 nowego K.P.C.), pro­
kurator - jak zwykle - może uznać powództwo wbrew woli 
pozwanego (art. 91 nowego K.P.C.). 

5) Zawarcie ugody w szeregu wypadków również wymaga 
zgody sądu (art. 231 § 2 nowego K.P.C'); jak zwykle, prokura­
tor może sprzeciwić się ugodZie (art. 91 nowego (K.P.C.). 

6) Prawo zaskarżenia wyroku służy nie tylko stronie za,-. 
interesowanej (art. 369 nowego K.P.C.), .ale również prokura­
torowi, który może skarżyć każdy wyrok, nawet w sprawach, 
w których nie brał poprzednio udziału (art. 93 nowego K.P.C.). 
Sąd odwoławczy OJ{' zasadzie rozpoznaje sprawę w granicach 

rewizji, ale nie jest związany tymi granicami, o ile: 
a) występuje nieważność postępowania, 
b) zaskarżone orzeczenie stanowi jawne pogwałcenie pra­

worządności i interesu Państwa Ludowego, 
c) zostały naruszone przepisy prawa materialnego, 
d) jeśli chodzi o sprawy oprawa niemajątkowe oraz o rosz­

czenia majątkowe ze stosunków rOdzinnych i stosunku 
pracy. 

Zakres tych wyjątków jest tak szeroki, iż brak związania 
sądu odwoławczego wnioskami rewizyjnymi śmiało można 
uznać za zasadę. 

7) Strona zainteresowana, która .wniosła środek odwoław­
czy, nie może się go zrzec (co wynika ze skreślenia w nowym 
K.P.C. końcowej części art. 380 dawnego K.P.C.). 

W takich warunkach, gdy obywatel nie wie, jak daleko mo­
że go zaprowadzić w jego cywilnym procesie nieproszona in­
terwencja sądu i prokuratora i, gdy jednocześnie ma świado­
m9ść, że proces będzie się toczyć niezależnie od jego woli, nie 
można się dziwić, że niewielu jest takich, którzy decydują się 
na wytoczenie procesu. Ale i ta bierna postawa w stosunku 
do swoich własnych praw i interesów nie chroni obywatela 
przed WCiągnięciem OJ{' proces o nieprzewidzianym przebiegu, 
gdyż proces w jego imieniu może wytoczyć prokurator. 
Drugą zasadą procesową procesów cywilnych w państwach 
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typu zachodnio-europejskiego jest zasada kontradyktoryjności, 
czyli sporności. Wyraża się ona w tym, że sędzia nie bierze 
aktywnego udziału w gromadzeniu dowodów, a, opiera się na 
dowOIdaCh, przedstawionych przez strony. Racją tej zasady 
jest przekonanie, iż nałożenie na sędziego, nie znającego sto­
sunków między stronami, obowiązku szukania dowodów jest. 
zupełną fikcją, poza tym - co ważniejsze - każda ze stron, 
przedstawia,jąca jakiekolwiek twierdzenie, powinna sama je 
udowodnić; obarczenie sędziego obowiązkiem szukania dowo­
dów prowadziłoby do angażowania go w procesie po jednej ze 
stron, co byłoby sprzeczne z jego pozycją bezstronnego arbi­
tra. Polska procedura cywilna przed wojną oparta była na za­
sadzie kontr.adyktoryjności. 

N owa procedura cywilna całkowicie elemin uj e z polskiego 
procesu. zasad.ę kontradyktoryjności, wprowadzając czystą za­
sadę inkwizycyjności, przy której sąd - nie licząc się z dowo­
dami i wnioskami dowodowymi stron - może na ;własną rę­
kę przeprowadzać dochodzenia (art. 236 nowego K.P.CJ. 

Na zakończenie wspomnę parę słów o instancjach odwoław­
czych i środkach prawnych. Nowe przepisy ogra~iczyły do 
dwóch (z trzech) liczbę instancji od'woławczych. Pierwsza z 
nich rozpoznaje sprawę merytorycznie, druga jest instancją 
rewizyjną· 

Instytucją prawną" o której trzeba koniecznie wspomnieć, 
jest rewizja nadzwyczajna. Jest to środek prawny, przysługu­
jący Ministrowi Sprawiedliwości, Pierwszemu Prezesowi Sądu. 
Najwyższego i Generalnemu Prokuratorowi RzeCZYPospolitej 
w stosunku do każdego prawomocnego orzeczenia, kończące­
go postępowanie w spra.wie, o ile dane orzeczenie narusza in­
teres Państwa Ludowego, albo zostało powzięte z pogwałce­
niem istotnych przepisów prawa (art. 396 nowego K.P.C.). 

W państwach praworządnych instytucja p::awomocności 
orzeczenia jest fundamentem stałości stosunków prawnych; 
orzeczenie, które się uprawomocniło, obowiązuje nie tylko stro­
ny, które brały udział w sprawie, nie tylko sąd, który wydał 
orzeczenie, :ale wszystkie sądy, urzędy i oby.wateli. 
Podważenie tej instytucji przez nowy porządek prawny pro­

wadzi w konsekwencji do podważenia stałości stosunków praw­
nych i praw nabytych. Nikt, nigdy i nigdzie nie może mieć 
praw tak nabytych, by nie mogły one być w każdej chwili za­
kwestionowane przez państwo. 

Władysław DUNIN-BORKOWSKI 

i Aleksandra STYPUŁKOWSKA. 
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spOdarczym, Dz. U. R. P., Nr 41, 1950, poz. 374. 

8. Dekret z dn. 22 lutego 1946 r. o rejestracji i przymusowym za­
trudnieniu we władzach wymiaru sprawiedliwości osób, mająCYCh kwa­
lifikacje do objęCia stanowiska sędziows!p.ego, Dz. U. R.P., Nr 9, 1946, 
poz. 65, zmiany: Dz. U. R.P., Nr 5, 1947, poz. 21; Dz. U. R.P., Nr 65, 
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1947, poz. 386; Dz. U. RP., Nr 55, 1949, poz. 346; Dz. U. R P., Nr 6, 
1951, poz.53. 

9. Dekret z dn. 13 czerwca 1946 r. Q przestępstwach szczególnie nie­
bezpiecznych w okresie odbudowy Państwa. Dz. U. RP., Nr Sb, 1946, 
poz. 192. -

10. Dekret z dn. 25 czerwca 1946 r .. o przystosowaniu przepisów o po­
stępowaniu doraźnym do postępowania przed sądami wojskowymi, Dz. 
U.- RP., Nr 30, 1946, poz. 194. 

11. Dekret z dn. 12 listopada 1946 r. Przepisy ogólne prawa cywilne­
go, Dz. U. RP. Nr 67, 1946, poz. 369. 

12. Ustawa z dn. 27 czerwca 1950 r. o ustroju adwokatury, Dz. U. 
RP., Nr 30, 1950, poz. 275. 

13. Ustawa z dn. 18 lipca 1950 r. Przepisy ogólne prawa CYWilnego, 
Dz. U. RP., Nr 34, 1950, poz. 311. 

14. Rozporządzenie Ministra Sprawiedliwości z dn. 14 sierpnia 1950 r. 
w spraWie zespołów adwokackich, Dz. U. RP., Nr 35, 1950, poz. 318. 

15. Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o Prokuraturze Rzeczypospolitej 
POlskiej, Dz. U. RP., Nr 38, 1950, poz. 346. 

16. Prawo o ustroju sądów powszechnych, jednolity tekst, Dz. U. 
RP., Nr 39, 1950, poz. 360. 

17. Kodeks Postępowania Karnego, jednolity tekst, Dz. U. RP., Nr 
40, 1950, poz. 364. 

18. Kodeks Postępowania CYWilnego, jednolity tekst, Dz. U. RP., 
Nr 43, 1950, poz. 394. 

. Rodxina 

l. UWAGI WSTJ);PNE 

Unifikacja prawa 

Zadaniem niniejszego artykUłu jest charakterystyka podsta­
wowych prawnych zasad, regulUjących życie rcdzinne w dzi­
siejszej Polsce. Zawarte są one w ustawie, która nosi nazwę 
"Kodeks rodzinny " i obowiązuje od l października 1950 r. na 
obszarze całego państwa, włącznie z Ziemiami Odzyskanymi. 
Toteż pierwsze wrażenie, silnie uderzające w porównaniu ze 
stanem prawnym sprzed ,wojny, to fakt unifikacji prawa ro­
dzinnego, r~cz, która przed wojną nie wyszła poza stadium 
przygoto,wawcze. Jak wiadomo, Komisja KOdyfikacyjna opra­
cowała projekt ogólno-polskiego prawa małżeńskiego dość 
wcześnie, bo już w 1929 r. był on złożony Ministerstwu Spra­
wiedliwości, ale na tym sprawa utknęła wobec sprzeciwu Koś­
cioła, głównie przeciwko proponowanemu powszechnemu obo­
wiązkowi ślubów cywilnych, wprowad~niu rozwodów i podda­
niu dziedziny małiJeństwa wyłącznie sądownictwu świeckiemu. 

Zatem do dn. 1 stycznia 1946 r., tj. do pierwszej reformy pra­
wa mał:lieńskiego przez reżim powojenny, obowiązywało w Pol­
sce w zakresie sto.sunków rOdzinnych prawo dzielnicowe, odręb­
ne w Polsce środkowej, w Małopolsce, w Wielkopolsce, na Kre­
sach Wschodnich i na Spiszu i Orawie (prawo węgierskie). Po­
stulat szybkiej unifikaCji prawa nabrał w powojennej Polsce zu­
pełnie nowego znaczenia przez fakt przyłączenia Wschodnich 
Prus i Ziem Od'Zyskanych oraz masowych przesiedleń ludn.ości 
z wschodnich obszarów na zachód, np. z białostockiego, gdzie 
obowiązywał Tom X dawnego prawa rosyjskiego, do Wschod­
nich Prus z prawem niemieckim. Problemy różnicy prawa nie 
mogły już być regulowane w ramach prawa międzydzielI).icowe­
go, stały się Zbyt powszechne i skomplikowane. Dzisiaj miejsce 
dawnYch systemów zajmuje jedno prawo małżeńskie - osobo­
we i majątkowe , jedno prawo o stosunkach rodziców i dzieci i 
o opiece. 

Kodeks rodzinny z dn. 27 czerwca 1950 r., ujmujący w jedną 
całość Wszystkie te zagadnienia, nie jest pierwszym aktem 
prawnym, który reguluje pozycję rodziny w powojennym re-
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żimie komunistycznym. Odwrotnie, stanowi on etap końcowy 
bardzo żywej akcji reformistycznej, rozpoczętej już jesieni~ 
1945 r., a więc .bezpośrednio po ustaleniu się reżimu. Po pięciu 
latach umacniania się nowych władz, po doświadczeniach 
pierwszych reform w orzecznictwie sądowym, po licznych dys­
kusjach w prasie i coraz ściślejszym precyzowaniu załoiJeń spo­
łeczno-politycznych prawa w reżimie komunistycznym, ukazał 
się kodeks rodzinny, rezultat dojrzałych przemyśleń i uświa­
domienia sobie socjalistycznego porządku prawnego w demo­
kracji ludowej, którego wzór stanowi Rosja Sowiecka. Wl€dług 
oświadczeń członków sejmowej Komisji Prawnej i Regulami­
nowej, żadna ustawa nie była przedmiotem tak szczegółowej 
dyskusji i rozważań, bowiem wawano sobie sprawę z donios­
łości, jaką to nowe prawo będzie miJeć na kształtowanie się 
stosunków społecznych ,w powojennej Polscel). 

W nowym kodeksie zebrano wszystkie podstawowe zagadnie­
nia, d10tyczące rodziny, nadano nowym przepisom sformułowa­
nie bardzo przejrzyste, proste, jasne i zwięzłe - nieraz zadzi­
wiająco zwięzre, po wyeliminowaniu subtelności zachodnii€j my­
śli prawnej i wprowadzeniu konstrukcji bardzo uproszczonych 
(np. system majątkowego prawa małżeńskiego), bo odpowiada­
jących uproszczonym i ujednoliconym formom życia w skolek­
tywizowanym państwie. Bardzo umiejętną technikę kodyfika­
cyjną tłumaczy fakt częściowego wykorzystania prac przygo­
towawczych pr2'Jedwojennej Komisji KOdyfikacyjnej. W ten 
sposób stworzono instrument prawny, którego zasady mogą być 
łatwo uprzystępnione szerokim warstwom społecznym i spo­
pularyzowane - cel, który inicjatorzy kodeksu mieli także na 
uwadze. 

Z dniem wejŚCia w życie kodeksu rodziI1!l!ego (dn. 1 paździer­
nika 1950 r,) zostały .uchylone akty praVi-ne pierwszego cyklu 
reform z lat 1945 i 1946, a mianowicie cztery pierwsze dekrety 
unifikacyjne o małżeństwie, o majątkowym prawie mał­
żeńskim, o rodzinie i o opiece. Dla zrozumieniru ewolucji 
stosunków w powojennej Polsce te pierwsze dekrety są bardzo 
istotne, gdyż przez porównanie ich z dziś obowiązującym ko­
deksem rodzinnym można stwierdzić, jak bardzo rozwój pra,wa 
w Polsce ujednolica się z rozwojem prawa w Z.S.S.R. 

Wyodrębnienie kodeksu rodzinnego 

Komasując treść czoorech pierwszych dekretów w jedną ca­
łość, kodeks rodzinny zl'lealizował koncepcję, w myśl której ca­
łokształt stosunków rodzinnych traktowany jest jako odrębny 
dział prawa. Przyszły polski kodeks cywilny będzie więc obej­
mować tylko zagadnienia prawa majątkowego: zobowiązanio­
wego, rzeczowego i spadkowego. 

1) Jan Frankowsk1. Nowy Kodeks Rodzinny. "Zycie i Myśl" Nr 1/ 2 
Poznań, 1951. ' > 
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Taką właśnie koncepcję zrealizowano w Rosji Sowieckiej, 
gdzie stosunki familijne normuje Kodeks Zakonowo Brakie, 
Siemie i Opiekie RSFRR (kodeks ustawo małŻleństwie, rodzi­
nie i opiece) z 1926 r., a stosunki maj~tkowe - Grażdanskij 
Kodeks (cywilny kodeks) RSFRR z 1922 r. 
Motywując konieczność zastosowania w warunkach polskich 

doktryny sowieckiej, wyodrębniająoej prawo familijne w od­
. dzielną gałęź prawa, główny autor polskiego kodeksu rodzin­
nego podał następujące uzasadnienie rosyjskiego prof. D. M. 
Gienkina: 2 ) 

"W społeczeństwie kapitalistycznym zagadnienie małżeń­
stwa, rodziny, stosunki między rodzicami i dziećmi, to prze­
de wszystkim zagadnienie stosunków majątkowych, zagadnie­
nie prawa prywatnego. Natomiast w społeczeństwie socjali­
styc~nym problemy te w żadnym razie nie mogą być w swym 
załozeni~ sprowadzone do stosunków majątkowych. Członko­
w~e r~dzmy radzieckiej sp~iają naj rozmaitsze wzajemne obo­
WIązkI o charakterze niemajątkowym, włożOIlie na nich przez 
pan~two: ~r~wne unormowani~ zagadnień małżeństwa, rodzi­
ny l opIekI Jest do tego stopma swoiste, różnorodne, tak da­
lece wykracza poza zakres zwykłYCh norm prawa cywilnego l 
dotycz! tak samodzielnej i ważnej dziedziny życia, .iż zachodzą 
wszelkIe podstawy dla wydzielenia prawa :familijnego w odręb­
ną gałęź prawa radzieckiego". 

Ustawodawstwo zwiąZkowych republik sowieckich pOSzło po 
tej samej drodze nie włączania stosunków familijnych do ko­
deksu cywilnego, a tworzenia odrębnych kodeksów o małżeń­
stwie, rodzinie i opiece. 

To wydzielenie ogółu przepisów o rodzinie spowodowało dal­
szą zmi.a~ę w dotYChczasowej systematyce prawa cywilnego, 
mianOWICIe wyodrębnien1e także przepisów o czynnościach 
pr!lwnych, które dotychczas były w kodeksie zobowiązań. Po­
nieważ dotyczą one wszelkich czynności prawnych, należało je 
więc wydzielić w sposób umożliwiający ich stosowanie do wszy­
stkich dziedzin dotychczasowego prawa cywilnego. Tym tłuma­
czy się osobna ustawa z dn. 18 lipca 1950 r. pt. "Przepisy ogól­
ne prawa cywilnego" - pr2'Jepisy zasadniczej wagi, bo normu­
jące m. in. problem "nadużycia praw prywatnych", tzn. za­
gadnienie właściwej interpretacji prawa. A zatem, także w sto­
sunku do kodeksu rodzinnego Obowiązuje ogólna zasada, że 
przepisy prawa powinny być tłumaczone i stosowane zgodnie z 
zasadami ustroju i celami Państwa Ludowego (art. 1) i że nie 
można czynić ze swego prawa użytku, któryby naruszał zasady 
Współżycia społecznego w Państwie Ludowym (art. 3). W prak­
tyce SOWieCkiej przepisy te objęte są mianem "zasad socja11s­
tYCZIli€gO współ1życia". Są to zasady, określające wzajemne sto­
sunki ludzi w warunkach społeczeństwa socjalistycznego, w 

12) ~eweryn Szer. KOdeks · rodzinny. "Demokratyczny Przegląd Praw­
D czy , Nr 3, Warszawa, 1951, str. 3. 
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którym "Pra.wo socjalistyczne i moralność socjalistyczna wy­
chodzą z tych samych założeń socjalizmu "3). 

Tak więc, nowe polskie prawo rodzinne wprowadziło zasad­
nicze zmiany nie tylko z punktu widzenia unifikacji prawa, 
nie tylko pod względem nowej problematyki, wynikającej z 
przemiany stosunków społecznych, ale takile zmieniło samą 
systematykę teg~, co dotychczas obejmowało się mianem pra­
wa cywilnego. 

Założenia ideowe 

Prace przygotowawcze nad kodeksem rodzinnym były pro­
wadzone przez specjalną komisję rządową, współpraCUjącą 
ściśle z ,analogiczną komisj ą c~echosłowacką. Chodziło o to, 
żeby wabu krajach było takie samo ustawod.awstwo. Nowe 
prawo rodzinne weszło w życie w Czechosłowacji dn. 1 stycznia 
1950 r. i stało się ośrodkiem zainteresowań prawników czeskich 
i słowackich. 
' PrOblematyka reform prawnych w Polsce i C?!echosłowacji 

jest niemal identyczna. Więoej trudności natomiast nasuwa 
postulat całkowitej unifikacji systemów prawnych tych kra­
jów z prawem ZSSR. 

"Jeżeli bowiem w prawie familijnym można w znacznym 
stopniu - bez narażenia się na zarzut, wynikający z naukowe­
go marksizmu, wybiegania naprzóCl w przeskakiwaniu etapów 
- realizować w państwach ludowych zasadę sprawiedliwości spo­
łecznej, wprowadzonej już w życie w państWie SOCjalistycznym, 
to w prawie majątkowym specyfika normowanych stosunków 
społeczno-ekonomiczriych jest inna niż w państwie SOCjalistycz­
nym (istnieje jeszcze prywatna własność, w pewnym z?-kresie, 
środków produkcji, IW szczególności ziemi)" 4)' 

Zarówno w Polsce, jak i w Czechosłowacji, prace kodyfika­
cyjne opi'erały się na jednakowych tezach ideowych, uchwalo­
nych przez Kongres Międzynarodowy Zrzeszenia Prawników 
Demokratów, odbyty w Rzymie w okresie od tin. 28 paździer­
nika do dn. 1 listopada 1949 r. Komisja Prawa Rodzinnego, któ­
rej przewodniczył Polak5 ); należała do naj aktywniejszych 
ośrodków pracy kongresowej. Stwierdziwszy, że w wielu kra­
jach instytucja rOdziny jest wciąż jeszcze przesiąknięta ideami 
wstecznymi, przez co rozumiano, że nie jest dostatecznie włą­
czona w służbę całości społecznej państwa, kongres przyjął, ile 

3) D. M. Gienkln. Grażdanskoje prawo. Moskwa, 1944. 
4) Seweryn Szer. Współpraca polsko-czechosłowacka w dziedzinie 

prawa cywilnego. "Demokratyczny Przegląd Prawniczy", Nr 8/ 9, War­
szawa, 1949. 

5) Prof. Jerzy Jodłowski, Dyrektor Departamentu Nauczania i Popu­
laryzacji Prawa w Ministerstwie Sprawiedliwości, poseł na Sejm i re­
ferent sprawozdawczy polskiego prawa rOdzinnego na plenum sejmo­
wym. 
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prawo rodzinne powinno wszędzie opierać się na następują-
cych podstawowych zasadach: 6 ) • • 

1) Równouprawnienie mężczyzn i kobiet w zakreSie ;wszyst­
kich praw cywilnych, obywatelskich, politycznych i goopo­
darczych. 

2) Równość praw ;dzieci bez różnicy wieku lub płci; ułatwie­
nie dochodzenia pochodzenia pozamał2leńskiego; zrównanie 
praw dzieci, niezależnie od tego czy pochodzą one z mał­
żeństwa, czy też są dziećmi pozamałżeńskimi. 

3) Poszanowanie wolności sumienia przez laicyzację 'małżeń­
stwa z tym, IŻe małżonkom powinno przysługiwać prawo 
dopełni'enia obrządku religijnego po ceremonii ślubu cy­
wilnego. 

.4) Obowiązek państwa przeprowadzenia reform ;właściwych 
dla zapewnienia rodzinie pomocy i dla jej ochrony. 

5) Ustawodawstwo, zarówno cywilne jak i karne, powinno 
gwarantować wykonywanie wszystkich praw rodzinnych. 

6) Dopuszc:oonie instytucji rozwodu w krajaCh, w których on 
nie istnieje; ustawodawstwo, dotyczące rozwOidu, powinno 
opierać się na zasadach, wymienionych w punktach po­
przednich. 

II. MAŁżEŃSTWO 

Za.WQrci,e małżeństwa i przyczyny unieważnienia 

PrzepiSY, dotyczące małżeństwa, zawiera Tytuł I kodeksu ro­
dzinnego. Małżeństwo zostaje zawarte, gdy mężczyzna i kobieta 
złożą przed urzędnikiem stanu cywilnego (miejsca zamieszka-

' nia jednej ze stron) zgodne oświadc:lJenie, że wstępują w zwią­
zek małżeński. żaden inny sposób za.warcia małżeństwa jest 
niedopuszcza1ny; jeśli oświadczenie nie zostało złożone przed 
urzędnikiem stanu cywilnego - mał'Ż'eństwo n~e istnieje (art. 
1 i 2). Instytucja zaręczyn została z prawa polskiego usunięta; 
jest instytucją obyczajową i odpOWiedzialność za ewnt. straty 
majątkowe, związane z przygotowaniem do małżeństwa, może 
być jedynie pOdciągnięta pod ogólne przepisy prawa obligacyj-
nego. \ 
Formalności zawarcia małżeństwa są maksymalnie uproszczo­

nie. Osoby wstępujące w związek małżeński muszą przedstawić 
urzędnikowi stanu cywilnego wypisy aktów urodzenia oraz zło­
żyć zapewnienie, że nie istnieją między nimi prawne przeszkO­
dy do zawarcia małżeństwa. Osoby, które już były poprzednio 
w związku małżeńskim, muszą prz.edstawić dowód ustania lub 
unieważnienia poprzedniego małe;eństwa. Są;d. może zwolnić od 
przedstawienia dokumentu, jeŚli jego otrzymanie napotyka na 

6) Zagadnienie p~wa rodzinnego na IV. Kongresie Międzynarodo­
wego Zrzeszenia Prawników Demokratów. "Demokratyczny Przegląd 
Prawniczy", Nr 2, Warszawa, 1950, str. 43. 
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trudne do przezwyciężenia przeszkody (art. 3). Obowiązku za­
powiedzi nie ma. 
Małżeństwo zawiera się w urzędzie stanu cYwilnJego publicz­

nie i uroczyście w obecności dwóch świadków. Poza urzędem 
stanu cywilnego wolno je zawrzeć tylko z ważnych powodów. 
Urzędnik stanu cywilnego w odpowiednim przemówieniu wy_ 
jaśnia małżonkom znaczenie małżeństwa dla państwa i spo­
łec:zleństwa oraz prawa i obowiązki małżonków. W Rosji po re­
formie z 1944 r. Swierdłow domagał się właśnie takiego podnie­
sienia formy zawarcia małżeństwa "do poziomu zwiększonych 
wymagań nowej socjalistycznej kultury, odpowiednio do zna­
czenia, jakie socjalistyczne państwo nadaje mał!żeństwu i ro­
dzinie "7). 

W razie nilebezpieczeństwa, zagrażającego bezpośrednio ży­
ciu jednej ze stron, wolno zawrzeć małżeństwo przed jakimkol­
wiek urzędnikiem stanu cywilnego i bez przedstawienia ko­
niecznych dokumentów. Wystarczy, jeśli strony złożą zapew­
nieme, że nie istnieją między nimi prawne przeszkody. Z waż­
nych pOWOdów sąd może zezwolić, aby oświadczenie o wstąpieniu 
w związek małżeński zostało złożone przez pełnomocnika (ma­
trimonium per procura). 

Nie mogą zawrzeć małżeństwa (art. 7-10): 
1) osoby już pozostające tv związku ma~eńskim; 
2) krewni w liniI prosbej, rodzeństwo, powinowaci iW' linii 

prostej oraz osoby pozostające w stosunku przysposobienia 
(adoptacji) ; 

3) osoby dotknięte chorobą pSYChiczną, albo niedorozwojem 
psychicznym - chyba, że sąd zezwoli, jeżeli stan zdrowia 
nie pozostaje w sprzeczności z istotą i celami małżeństwa; 

4) osoby małoletnie; jl€dnak z ważnych powodów władza 
opiekuńcza (Sąd Grodzki) , może zezwolić na zawarcie mał­
żeństwa małoletniemu, który ukończył lat szesnaście. 

W przypadkach powyższych sąd - bądź na wniosek proku­
ratora, bądź osoby zainteresowanej - orzeka unieważn1lenie 
małżeństwa. Małżeństwo unieważnione uważane jest za nie­
zawarte, jednakże w zakresie stosunku małżonków do wspól­
nych dzileci oraz w zakresie stosunków majątkowych między 
małwnkami stosuje się odpowiednie przepisy o rozwodzie (art. 
13), np. dziecko z małżeństwa unieważnionego jest uważane za 
dziecko z małżeństwa ważnego; ChOĆby zatem pOChodziło ze 
związku kazirod.czego, korzysta z wszelkich uprawnień dziecka 
urodzonego w ważnym małżeństwie. 

Poza wypadkiem śmierci, polski kodeks rodzinny zna tylko 
dwa sposoby ustania małżeństwa: unieważnienie i rozwód; tzw. 
separacji prawo nie dopuszcza. Punkt ciężkości w ocenie trwa­
łości związku małżeńSkiego spoczywa na zagadni!eniu funkCjo­
nowania wspÓlnoty małżeńSkiej. Jej rozkład stanowi funda-

7) Seweryn Szer, Kodeks rodzinny. "Demokratyczny Przegląd Praw­
niczy", Nr 3, Warszawa, 1950, str. 12. 
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:mentalną przesłankę rozwiązania małżeństwa przez rozwód, 
natomiast unieważnienie jest tylko Wyj~tkow~. środkiem 
techniczno-prawnym, powodującym ustalll~ m~łze~stwa. z:;t­
wartego wbrew ustawowym przeszkodom. Nlewaznosc ~ałzen­
stwa nigdy nie zachodzi z mocy samego prawa, musi b!c orze­
czona przez sąd. Taka jest zasada ustaw~awst~a S~wll6~ki.ego, 
2Je małżeństwo uznane przez państwo, moze b!c ~1ll:waZX:lOne 
jedynie aktem władzy państwowej. Zatem, ~wlązki blga~Czne 
lub zawarte wbrew przeszkodom pokrewienstwa są ,waznym 
małżeństwem tak drugo dopÓki na wniosek prokuratora lub 
któreO'oś z małżonków sąd nie orzeknie nieważności. 

PO;iewM; prawo stoi na stanowisku wyłącznie świeckiego 
charakteru instytucji małżeństwa, małżeństwo niJe zawarte w 
urzędzie stanu cywilnego, a więc małżeństwo kościelne, nie jest 
w ogóle uważane za małżeństwo, . jest traktowane jako "ma­
trimonium non existens", w stosunku do którego nie istniej e 
w ogóle potrzeba unieważnienia. Na fakt nieistnienia takiego 
związku małżeńSkiego, jako na okoliczność faktyczną, może 
pOWOłać się każdy, kto ma w tym interes prawny. Okoliczność 
tę bierze pod uwagę sąd, jak również każda inna władza z 
urzędu. 

N1Je dochowanie przepisów o formie i trybie zawierania mał­
żeństwa jest bez wpływu na ważność małżeństwa zawartego 
przed urzędnikiem stanu cywilnego. Przepisy te nakła,dają na 
urzędnika obowiązek nie przyjmowania oświadczenia stron, ale 
jeśli mimo braków formy, np. mimo nie przedło~enia żąda­
nych dokumentów, mimo nieobecności dwóch świadków lub 
mimo miejscowej niewłaściwości urzędnika stanu cywilnego -
urzędnik przyjmie oświadcz.enie stron o zawarciu małżeństwa, 
wówczas wadliwość formy nie jest powodem do uni'eważnienia 
małżeństwa, a jedynie sprowadza odpowiedzialność dyscypli­
narną urzędnika (art. 11. prawa o aktach stanu cywilnego). 

Wady oświadczenia woli, jak np. stan nieprzytomności, groź­
ba błąd co do osoby drugiego maltonka, zakłócenie czynności 
psychicznych, o tyle tylko mogą spowodować ustanie małżeń­
stwa Q ile ,wywołaj ą rozkład pożycia małŻJeńskiego i w ten spo­
sób ~taną się przyczyną do żądania. rozwodu. Same w sobie wa: 
dy te nie dają podstaw do unieważnienia małżeństw~. Stru:O~l 
to zmianę w stosunku do pierwszego dekretu o praWle małren­
skim z 1945 r. Idąc za wzorem prawa sowieckiego, a.uto:-z! pol­
ski'ego kodeksu rodzinnego usunęli przesłankę niewa~oscl mał­
żeństwa. z powodu wady oświadczenia woli, motYWUJąc ~o tym, 
2Je możność dyskwalifikowania oświadczeń stron stanow~ wpro­
wadzanioe do czynności zawarcia małżeństwa obcych te] czyn­
ności elementów kontraktowych, zaczerpniętych z prawa ma­
jątkowego8 ) • 

8) Seweryn Szer. Kodeks rodzinny. "Demokratyczny Przegląd PraW­
niczy", Nr 3, Warszawa, 1950. 
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Rozwód 

. u~tawodawstwo, . . k~óre o?o>yiązyWało na terenie Rzeczypospo­
llteJ ,d~ czasu weJscla w zycIe dekretu unifikacyjnego z dn. 25-
wrzesma 1945 r. o prawie małżeńskim, nie znało w zasadzie 
rozwodu (z wyjątkiem b. dzielnicy pruskiej). Dekret ten wpro­
wa~ził rozwód . dla całej Polski, n 0'!ly kodeks rOdzinny tę insty­
tucJę utrzymuje (art. 29-34). Kazdy z małżonków może zwró­
cić s,ię do sąld~ o rozwią~anie małżeństwa, j l€żeli z ważnych po­
wodow nastąpI zupełny 1 trwały rozkład pożycia małżeńskiego 
Tak ogólnie określa prawo podstawę rozwodu. Do sądu należy 
us~aleni~, ~zY" okolicznośc~ poszczególnego przypadku odpowia­
daJ ą pOJ ęClU zupełnego l trwałego rozkład u pożycia " . 
Sąd ni: udzie:a ~oz>yodu w dwóch przypadkach: 1 ) gdy dobro­

:nałoletmch .dzleCl mIałoby wskutek 1:Jego ucierpieć, i 2 ) jeżeli 
ząda g? ml1:łzonek wyłącznie Winny rozkładu pożycia. Przeszko­
da t~ Jest. J'€dnak bar~zo względna, gdyż Odpada wówczas, gdy 
d~~gl małżonek wyraZl zgodę na rozwód, a nawet w br.aku ta­
kieJ. zgOdy, s~d, w przypadkach wyjątkowych, jeżeli małżon­
kowle pozostają w długotrwałym rozłączeniu może orzec roz­
wód "maj ąc na względzie in teres spOłeczny " .' 

O.rze~ając rozwó~, ~~ decyduje także czy i która strona po­
nOSI wmę, chyba ze Jest zgodne żądanie małżonków nie orze­
kania o winie. W ciągu trzech miesięcy od orzeczenia rozwodo­
wego, żona może oświadczyć w urzędzie stanu cywilnego że 
powraca do swego poprzedniego nazwiska. ' 
Sąd rozstrzyga także o prawach i obowiązkach rozwiedzio­

nych małżonków wobec <J>sób i majątku małoletnich dzieci. Mał­
żOIllek, nie mogący się utrzymać o własnych siłach, a który nie 
został uznany za winnego rozwodu, ma prawo żądać od dru­
gi~g~ mał.żonka .- nawet niewinnego - środków utrzymania. 
~ezell obOje małzonkowie są winni rozwodu, sąd może przyznać 
srod~i utrzymania także małżonkowi winnemu. Prawo do utrzy­
mama wygasa przez śmierć zobowiązanego oraz zawarcie no­
wego mał:lJeństwa, a jeśli obowiązek utrzymania Ciąży na mał­
żonku niewinnym - z upływem pi.ęciu lat od orzeczenia roz­
wodu. 

Tak ot~ wygląda dziś zasadniczy zrąb przepisów o rozwodzie. 
Poprzedmo artykuł ~4 dekretu z dn. 25 września 1945 r. obok 
ogólnej zasady dopuszczalności rozwodu w razie "stałego roz­
kładu pożycia małżeńskiego", wyliczał przykładowo następują­
cych jedenaścile przypadków, które uzasadniają rozwód: 1) 
cudzołóstwo (o ile nie nastąpiło przebaczenie, lub nie upłynęły 
trzy lata), 2) nast awanie na życie małżonka lub dziecka oraz 
ciężka zniewaga (również, o ile nie było przebaczenia lub nie 
minęły trzy l.ata) , 3) odmowa środków na utrzymanie' rodziny. 
4) opuszc:lJeme wspólnego mieszkania bez słusznej przyczyny 
od roku, albo nawet ze słusznej przyczyny, jeśli w ciągu roku 
od jej .ustania małżonek nie powrócił, 5) przestępstwo hańbią­
ce, 6) zycie hulaszcze, rozwiązłe lub nakłanianie do czynów nie-
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moralnych, 7) uprawianie zajęCia hańbiącego .lub ciągnięcie zeń 
zysku, 8) nałogowe pijaństwo lub narkomaru~, 9) ,:,eneryczna 
choroba, dla współmałżonka lub potomstwa ~lebezplec~a, 10) 
choroba psychiczna trwająca od roku, 11) ruemoc płCiOwa (o 
ile małIŻonek nie przekroczył 50 roku życia). 

Dekret zawierający przepisy- wprowadzające prawo małżeń­
skie z 1945 r., dopuszczał ponadto dwie specjalne przyczyny 
rozwodu: je:lJeli współmałżonek w czasie okupacji niemieckiej 
na terenie tzw. Gen. Gubernatorstwa' lub ,woj. l:iiałootockiego 
zadeklarował swoją przynależność do narodu niemieckiego, lub 
swoje pochodzenie niemieckie, albo p01dlega wyłąc:zreniu ze spo­
łeczeństwa pOlskiego na podstawie przepisów ustawy o wyłą­
czeniu wrogich elementów (art. XII), oraz jeżeli ,w ciągu trzech 
lat od dnia W1ejścia w życie dekretu o prawie małżeńskim (tj. 
od dn. 1 stycznia 1946 r.) małżonkowie po co najmniej trzylet ­
nim trwaniu małżeństwa, wystąpią ze zgodnym wnioskiem o 
rozwód - bez potrzeby podawania jakiegokolwiek uzasadnie­
nia (art. XIII). Przy.wilej rozwodu na zgodny wniosek stron 
obojga małżonków pomyślany był na okres trzyletni "dla roz­
wikłania tragicznych niejednokrotnie splotów, wywołanych 
wojną i okupacją, jako instytucja wyjątkowa"9 ). 

Na tle bogabej problematyki rozwodowej, wniesionej w pol­
skie życie przez reformy 1945 r., zarysowały się iW' dalszej ewo­
lucji dwie tend encje. Pierwsza z nich uwaia za decydującą 
przesłankę rozwodu fakt rozkładu pożycia małżeńskiego. Akcen­
tuje ona społeczne nieporządane skutki utrzymywania małżeń­
stwa, znajdującego się w rozkładzie, uważa to za rzecz sztucz­
ną i przyznaje prawo rozwodu, abstrahując od okoliczności po 
czyjej stronie leży wina. W tym ujęciu nawet małżonek .winny 
rozkładu pożycia może domagać się rozwodu, a sąd interesuje 
jedynie sprawa, czy rzeczywiście nastąpił zupełny i trwały roz­
kład wspólnoty. 

Druga tendencja odmawia małżonkowi winnemu prawa roz- • 
wodu uważając, że pogląd przeciwny stwarza zachętę ido roz­
wiązywania ma~żeństwa, co podważa społeczną wartość jego 
trwałości. Orzecznictwo sądowe na tle art. 24 prawa małżeń­
skiego z 1945 r. wypowiedziało się za tą drugą 1:Jendencj ą: «Noe­
gaty,wna przesłanka, w myśl której rozwodu nie może żądać 
ta strona, po której zachodzi wyłączna przyczyna rozkładu, 
niewątpliwie usprawiedliwiona jest społeczną zasadą trwałości 
związku 'małżeńskiego " . Wykładnia przeciwna "stanowiłaby. 
psychologicznie rzecz biorąc, zachętę do rozrywania małŻień­
stwa (mógłby np. małżonek, który porzucił rodzinę, powołując 
się na wywołany tym czynem niewątpliwy rozkład wspólnoty 
małżeńskiej , żądać następnie rozwodu) " 10). 

Podobne tendencje hamowania ułatwień rcwwodowych za-

9) Henryk świątkowski. Z zagadnień nowego prawa. małżeńskiego. 
"Państwo 1 Prawo ", Nr l, Warszawa, 1946. 

10) Wyrok S. N. z dn. 28 maja 1948, Wa. C. 126/48; Zb. Orz. S. N., 
Nr 87 z 1948. r. 
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znaczyły się także w praktyce sowieckiej na tle rozporządzenia 
Pvczydium Najw. Rady ZSSR z dn. 28 lipca 1944 r., dotyczącego 
rozwodów. Już szereg lat wcześniej moskiewskie "Izwiestja", 
pOdając pod datą 4 lipca 1935 r., że w ciągu pierwszych mie­
sięcy 1935 r. ilość rozwodów w Moskwie doszła do 44 % w sto­
sunku do ogólnej liczby zarejestrowanYCh małżeństw, wołały 
o odwrót z tej niebezpiecznej Idrog,i: "Najwyższy to czas do 
stwiJerdzenia, że zmienność związków małŻ!eńskich jest zbrod­
nią, a niewierność w nich - wykroczeniem przeciw moralności 
socjalistycznego reżimu"l1). Rozporządzenie z dn. 28 lipca 1944 
r. w opinii sowieckich prawników oznacza "wzmożenie kultu­
ralno-wychowawczego wpływu SOCjalistycznego państwa na 
stosunki, by szły w kierunku umocnienia rOdziny, w.alki z lek­
komyślnym stosunkiem do rodziny i obowiązków rodzinnych, 
wzmo:żlenia ochrony praw jednostki i społeczeństwa "12). Roz­
porządzenie lipcowe nie precyzuje przesłanek rozwodu, pozo­
stawiając ocenie sądu, czy okoliczności, przedstawione przez 
strony, uzasadniają rozwód. Powojenna praktyka sowiecka 
utrudnia rozwiązywanie małżeństwa, gdy wina jest · po stron.ile 
wnoszącego o rozwód albo w przypadku, gdy są dzieci mało­
letnie. Charakterystyczne pod tym względem jest stanowisko 
Ogólnego Zgromadzenia S.N.: 

"Ogólne zgromadzenie- S. N. ZWiązku Radzieckiego poddało 
ocenie praktykę sądową w sprawach o rozwód... postanowiło 
zwrócić uwagę sądów, że przy rozpoznawaniu spraw ,tych winny 
one wychodzić z podstawowego załOŻ!enia wzmocnienia radziec­
kiej rodziny i małżeństwa ... Jeidynie w przypadku gdy skarga o 
rozwód wniesiona została z poważnych i uzasadnionych pobu­
dek, a dalsze utrzymanie mał2leństwa sprzeciwia się zasadom 
moralności komunistycznej i nie jest w stanie stworzyć nor­
malnych warunków współżycia i wychowania dzieci, sąd może 
wydać wyrok rozwiązujący małŻ!eństwo... Wyroki sądowe w 
sprawach o rozwód posiadają wielkie znaczenie wychowawcze, 
powinny przyczyniać się do praWidłowego rozumienia znac2'Je­
nia rodziny i mał;żeństwa w państwie radzieckim i wpoj enie w 
ludność szacunku do rodziny i małżeństwa, które opierają się 
na szczytnych zasadach moralności komunistycznej i chronio­
ne są przez prawo radzieckle13)". 

Idą'c za wzorem sowieckim, ustawodawcy pOlscy zarzucili art. 
24 prawa małżeńskiego z 1945 r. z jego specyfikaCją jedenastu 
przykładów małżeńskiego rozkładu, ograniczając się \v art. 29 
nowego prawa do stwierdzenia jedynie generalnej zasady: sta­
łego rozkładu pOŻYCia ma.łżeńskiego, jako przyczyny uzasadnia­
jącej rozwód. EWOlucja w Polsce poszła więc w .ldJe.runku norm 

11) Ks. Eugeniusz Choromańskl. Nowe prawo małżeńskie. "Tygod­
nik Powszechny", Nr 41, Kraków, 30 grudnia 1945 r. 

12) C. M. Swierdłow. Brak i rozwód. Moskwa-Leningrad, 1949 (ros.), 
str. 75. 

13) Wedł. komunik. Tassa z dn. 4 pa~dz!ern!ka 1949 r., por. Seweryn 
Szer: Kodeks rodzinny. "Demokratyczny Przegląd Prawniczy", Nr. 3, 
Warszawa, 1950, str. 5. 
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o charakterze bardziej ogólnym. Jako okoliczności,. prZ!eI?awia­
jące przeciwko udzieleniu rozwodu, kodeks pols.ki ta~ze wy­
mienia: interes nleletnich dzieci l. f~kt . winy. J;~ll oble stro­
ny są winne rozkładu pożycia małzens~le~o, w sW1etle dot~Ch­
czasowego orzecznictwa polskiego, rozwod Jest dopuszczalny. 

"Stanowisko, które by nie dopuszczałp rozwod~ wówc~as, gdy 
przyczyna rozkładu pożycia leży p.o obu ~rocesu~ący~h SIę strc­
nach, poniJeważ dotyczy ona takze małzonka zą~aJącego ~oz­
wodu, byłoby ... społecznie niewskazan~. f'r~wadzl~by iJ.owlem 
do sztucznego utrzymywania węzł.a małzensklego, m.lmo, ze ~ta­
ły rozkład ,wywołany zachowaniem lub stan~m obOJga !ll,~łz~n.­
ków, wyłącza nadzieję powrotu do. wsp<?~oty tpałzenskleJ. 
Utrzymanie węzła prawnego, gdy zamkł.a JU~. wspoln~ta !ll~ł­
żeńska, j est n~ewą.tpliwie złem, które moze byc uspr,a,w:edl1w~o­
ne wyłącznie i jedynie doniosłymi celami społecznyml. Takim 
celem społ>ecznym jest niedopuszczenie do sytuacji, w której 
małżonek ;wyłącznie przyczyniający się do rozbicia związku 
mał21eńskiego mógłby w ten sposób stworzyć dla siebie pOdsta-
wę do żądania rozwodu14)". • 

Zupełnie specj alnym zagadnieniem w prOblematyce polskiego 
prawa mał;żeńskiego była kwestia dopuszczalnQści roowodu za 
wzajemną zgodą małżonków - ,bez pOdania powodów; przywi­
lJej, wprowadzony na okres przejŚCiowy trzyletni (1.I.l946-
1.I.l949). Nowy kodeks rodzinny tego typu rozwodów zasadni­
czo nie przewiduje. Także i w tej niezmiernie pOdstawowej 
sprawiJe wzory rosyjSkie były decydujące. 

W ZSSR zastanawiano się nad istotą zmian, wprowadzonych 
rozporządzeniem z dn. 8 lipca 1944 r., zastępującym dotychcza­
sowy stan prawny w Rosji, według którego do uzyskania roz­
wodu wystarczyłO zarejestrowanie prostego oświadczenia jed­
nego z małżonków. Tak pojmowano zasadę swobody rozwodów, 
głoszoną pr2'Jez klasyków marksizmu, jak np. Engels i Lenin 15 ). 

"Z całą pewnością - pisał Engels - odpadną od monogamii 
te wszystkie cechy charakterystyczne, które zostały na r:ie) wy­
ryte na skutek jej pochodzenia ze s~osunków własno~~l: po 
pierwsze panowanie męż~zyzny, po wtor~ ~ilero~enyalnosc mał- . 
żeństwa. Panowanie męzczyzny w małzenstwle .Jest prostrm 
beZ/pośrednim skutkiem jego ~a:r:o~ania ekonomlCzne.go, ~mk­
n.ie samo przez się wraz ze znlteslemem tego :panowama .. NIero­
zerwalność małżeństwa jest po części skutkIem sytuaCJi eko­
nomicznej, w której powstała monogami~, po częś~i - t~ady­
cji czasów, gdy związek między tą sytuacJą, ekonoml?~ą l mo­
nogamią nie był jeszcze jasno rozumiany. l. pr~z rel1glę skary­
katuryzowany. Już obecnie Wid~y. w meJ tysląckrot~e .w'yło­
my. Jeśli moralne jest tylko małzenstwo oparte na mlłosCl, to 

14) Wyrok S. N. z dn. 28 maja 1948 r. Wa. C. 126/ 48; Zb. Orz. S. N., 
Nr 87 z 1948 r. . . t'" stwa 15) Engels. Pochodzenie rodziny, własnosci prywa neJ l pan , 
Warszawa, 1948, str. 93-94. nf .. R 

Por. przemówienie Lenina na IV. Mosk. Bezpart. Ko erencJl 0-
botnic z 1919 r. - Dzieła t. XXIV, str. 467-472,3 wyd. (ros.). 



126 JAN SZUŁDRZYŃSKI 

jest nim tylko takie, w którym trwa miłość:- Czru; trwania in­
dYWidualnej miłości płciowej jest różny u różnych jednostek, 
szczególnie u mężczyzn, i w razie zupełnego wygaśnięcia mi­
łości lub wyparcia jl€ j przez nową miłość namiętną, rozwód jest 
dobrodziejstwem zarówno dla obu stron, jak dla społeczeństwa. 
Zaoszczędzi się tylko ludziom zbytecznego babrania się iW' bru­
dach procesu rozwod0'Yego". 

Gdy ukazało się rozporządzenie sowieckie z dn. 8 lipca 
1944 r., powstało pytanie, czy swoboda małżeńska tak wyraźnie 
głoszona przez ideologów marksizmu została zarzucona? Odpo­
wiedź znajdujemy u prawników rosyjSkich. W dyskusji, jaka to­
czyła się iWe Wszechzwiązkowym Instytucie Nauk Prawniczych 
w 1948 r. na tle referatu Abramowa: "Podstawy rozwodu w 
praktyce S. Najw. ZSSR", broniącego tezy,· że rozporządzenie. 
lipcowe nie uChyliło swobody rozwodów, prof. Gienkin zazna­
czył, że małżeństwo jest sprawą małżonków. Jeżeli ·Więc stwier­
dza się, że małżonkowie przerwali zwiąrek małżeński, to stwil€r­
dza się, że małżeństwo już nie istnieje i wtedy sąd orzeka roz­
wód. Zatem swoboda rozwodu nie została uchylona. "Różnica 
w obecnym stanie prawnym co do rozwiązania małżeństwa w 
porównaniu ze stanem istnvejącym przed wydaniem Rozp. z 8 
lipca 1944 r. polega na tym, że fakt przerwania stosunków mał­
żeńskich stwierdza się nie wedle subiektywnej oceny jednego z 
małżonków, a ustaleniem prrez sąd faktu, że małŻleństwo jest 
martwe ... " 16). . 

Analogiczne stanowisko zajął prof. SWierdłow, zaprzeczając by 
rozporządzenie z 1944 r. w jakimkolwiek stopniu zachwiało za­

. sadami radzieckiego prawa małżeńskiego: 17) 

"Jedną z podstawowych zasad radzieckiego prawa familijnego 
jest swoboda małżeństwa. Opiera się ona na zasadzie swobodnej 
i dobrOWOlnej zgddy. Nasze prawo również i obecnie zdecydowa­
nie odrzuca możność powstania związku małżeńSkiego opartego 
na pOdporządkowaniu woli jednego z małżonków woli drugiego. 
Z tej zasady, wyłączającej małżeństwo z przymusu, wynika rów­
nież zasada swobody rozwodu, znajdująca swój wyraz w tym, 
że małżeństwo zawil€ra się z mocy dObrowolnego porozumienia 
i tylko na tej podstawie może być rozwiązane. Państwo winno 
mieć jedynie gwarancję co do istnienia w rzeczywistości dobro­
wolnego porozumienia oraz co do tego, że ludzie zwrócili się do 
niego z należytą powagą, nie lekkomyślnie. Temu celowi Służy 
nowy tryb są;dowego rozwiązania małżeństwa". 

Po jakiej więc linii w tej tak zasadniczej kwestii poszedł pol­
ski kodeks rCdzinny? Sofistyczny kompromis między zasadą 
swobody rozwodu a społecznym postulatem trwałości małżeń­
stwa tłumaczy najlepiej główny autor i komentator rządowy. 
Polski ustawodawca oparł się na dwóch proosłankach: 

"Po pierwsZJe, tak jak zawarcie związku małżeńskiego jest 

16) Por. "Sowletskoje gospodarstwo I prawo", Nr 2, 1949, str. 59. 
17) G. M. Swierdłow. Brak i rozwód. Moskwa-Leningrad, 1949, str. 75. 
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wyrazem swobodnej woli i dobrowolnej zgody obu 'mał~?~ków, 
tak z drugiej strony sprzeczne z tą zasadą byłoby przeJs~le do 
:porządku nad zgodną wolą stron, nie ch7ących pozostaw ac dłu­
żej we wspólności małżeńskiej .. Po drug.ie, społeczny charakter 
instytucji małżeństwa sprawia Jl€dnak! z~ ~odna -y.'ola stron w 
tym względzie sama przez się nie moze l me powmna -y.rYst~r­
ezyć dla orzeczenia rozwodu przez sąd. Zgodna wola małżonkow 
tylko wówczas może być podstawą rozwodu. sądo~e.go, gdy uspra­
wiedliwiona jest zasadniczą przesłanką, mianOWiCie spowodowa­
nym ważnymi przyczynami, zupełnym i t.rwałym roz~~a~em po­
życia. Okoliczności te ulegają sprawdZJemu przez są;d· 1~). 

Tak oto brzmi oficjalna interpretacja przepisów art. 29 i 30 
Jlolskiego kodeksu rodzinnego, zbudowanego na ,wzorze rosyj­
skim. Zatem, podobnie jak w ZSSR, sąd moŻle zawsze orzec roz­
wód, gdy obie strony nań się zgad~ją a sąd stwierdza faktyczny 
rozkład pożycia małżeńskiego - chyba, ile doszedłby do wnio­
sku, że rozwód sprzeciwia się dobru małoletnich dzieci. 
Ludność polska była przyzwyczajona do nierozerwalności mał­

żeńskiej i w tej zasadzie była wychowy,wana od wieków. Fakt 
szerokiego dopuszczenia rozwodów i przej ęcie przez sądy cywilne 
jurYSdykcji w sprawach małżeńskich stanowił pewnego rOdzaju 
wstrząs moralny, który mógł zachwiać trwałością małżeństwa i 
rodziny - rzecz z punktu widzenia bUdującego się nowego so­
Cjalistycznego ładu społecznego nieporządana. Toteż J."!eforma­
torzy powojenni przy każdej okazji podkreślają swą troskę o 
trwałość życia rOdzinnego i o ochronę społecznej wartości -ro­
dziny i oczekują, że wychowawcze oddziaływanie orzecznictwa 
sąidc,wego wyrobi nowe zasady moralne mał:żleńskie, dostosowa­
ne do roli rodziny w ustroju socjalistycznym. 
Napływ spraw rozwodowych był ,w pierwszych latach bardzo 

duży; niektóre sądy okręgowe zostały zawalone "rozwodówka­
mi". Około % ogólnego wpływu spraw cywilnych stanowiły 
sprawy małżoeńskie 19). W Sądzie Okręgowym w Łcdzi na ogólną 
cyfrę 3.167 spraw cywilnych w 1946 r. było 2.286 spraw rozwo­
dowych. Podobny stosunek był w innych sądach Kongresówki 
1 Małopolski, gdzie do..wniejsze ustawodawstwo nie przeWidy.wało 
ślubów cywilnYCh i rozwodów dla ludności \{atolickiej. Olbrzymią 
większość rozwodów stanc.wiły sprawy, wnoszone za zgodą obu 
stron, w trybie art. XIII przepisów wprowadzających prawo mał­
żeńskie z 1945 r. Spraw "spornych" w trybie art. 24 pr. małż. 
było stosunkowo niewiele, a i te często kończyły się uzgodni~­
niem W' toku procesu warunków rozejścia się stron. W!sok~ li­
czbą spraw "zgodnych" tłumaczy się tym, 2Je. wobec memc~o­
ści uzyskania rozwodów pod rządem dawnego ustawo~aws,wa 
(bez zmiany religii), po wojnie sądy otrzymywały petycJe o ro~­
wód od małżeństw zawartych czasami przed 40 a nawet :>0 
laty, w których p~życie małŻleńskie dawno już nie istniało. 

18) Seweryn Szer. Kodeks rodzinny. "Demokr. Przegląd Prawniczy", 
Nr 3, 1950 łż ' ki 

19) Maria Cybulska. Po roku stosowania nowego prawa ma ens e-
go. "Państwo l Prawo", Nr 4, Warszawa, 1947. 



128 JAN SZUŁDRZYŃSKI 

Wprawdz~ przepisy proceduralne wymagają w każdej sprawie 
rozwodowej próby pojednania, to jednak praktyka wykazała, że 
pojednanie się należy d'o rzadkich wypadków, natomiast częściej 
udawało się sędziemu uzyskać "pojednanie" dla wyrażenia obo­
pólnej zgody na rozwód i ustalenia warunków rozejścia się. W 
dyskusji sejmowej, która toczyła się w związku z uchwaleniem 
kodteksu rodzinnego, stwierdzono, że liczba rozwodóW' ostatnio 
zmalała; np. statystyka z obszaru woj. katowickiego wykazała 
spadek liczby ro~wodów od 1947 o 20%, przy równoczesnym 
wzroście urod'Z.in. Minister Sprawiedliwości deklarował, że Pol­
ska nie jest krajem, w którymby sprawy rozwodowe stanowiły 
"nieproporcj onalnie duży odsetek". 

III. PRAWA I OBOWL\ZKI MAŁŻONKów 

Zrównanie pozycji męża i żony 

Jedną z naczelnych zasad polskiego kodeksu rOdzinnego jest 
całkowi1Je zrównanie pozycji prawnej obojga małżonków. Mąż i 
żona mają równe prawa i obowiązki w małżeństwie, obowiązani 
są do wspólnego pożycia, do wierności, do wzaj emnej pomocy 
i współdziałania dla dobra rodziny. Oboje obowiązani są do za­
spokajania potrzeb rodziny, dlatego o jej istotnych sprawach 
rozstrzygają wspólnie; w braku porozumienia każda strona mo­
że zwrócić się o rozstrzygnięcie do sądu (art. 14 i 15). 

Zrównanie kObiety z mężczyzną w troskach i staraniach o 
utrzymanie rodziny stało się rzeczywistością w wojlennych wa­
runkach życia. Dlatego sama zasada zrównania kobiety w jej 
prawach i postulat podniesienia waloru OSObistego wkładu żony 
w utrzymanie rodziny miała podatny grunt w powojennym 
emancypacyjnym nastawieniu kobiet. 

Ustawodawstwa przedwojenne dawały przewagę mężowi. Do 
niego należał zarząd i użytkowanie maj~tku żony (.cho~ :wła.s­
ność była przy niej). Wynikało to stąd, ze ponoszeme clęzarow 
małżeńskich obyło przede wszystkim obowiązkiem męża, a tylko 
wtórnie obowiązkiem żony. Tę zasadę obecnie zarzucono. Mąż 
przestał być "głową' rodziny" - to "reminiscencja czasów feu­
dalnych", echo dawnych czasów pOdporządkowania żony mę­
żowi. Obiecnie każdy z małżonków, bez udziału drugiego, moze 
rozporząJdzać swym majątkiem, a zarząd majątkiem wspólnym 
należy do małżonków wspólnie. 

Zasadniczo żona przyjmuje nazwisko męża, ale w myśl zasa­
dy równych praw, ustawa dopuszcza, ażeby .zachow~ła sw~je 
nazwisko poprzednie, dodając do niego nazWIsko męza - Je­
żeli przy zawarciu małżeństwa wolę taką oświadczy (art. 16). 
Z małżeństwa wynika stosunek powinowactwa między jednym 
z małżonków a krewnymi drugiego; trwa ono mimo ustania 
małżeństwa (art. 17). 

W kwestii nazwiska prawo sowieckie konsekwentniej realizuje 
równouprawnienie kobiety na wszystkiCh odcinkach prawa cy-
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-
IWilnego, bo przy rejestracji małżeństw.a małż~nkowie maj.ą y-y­
bór między wspólnym nazwiskiem męza, ws~olnym nazw:skiem 
żony albo pozostaniem przy swych oddzllelnych nazwIskach 
przedmałżeńskich - w przypadku tym porozumiewają się, jakie 
nazwisko mają nosić dzieci, a w razie braku porozumienia, na­
zwisko dziecka ustala władza opiekuńcza 2Q) • 

Zarówno mąż, jak i żona, mają obowiązek ~roszczenia się. o 
byt materialny rodziny, każdy według swych SIł oraz odpOWIe­
dnio do swych możliwości zarobkowych i majątkowych .. Mając 
na względzie Odrębny charakter pracy żony, ustawa uznaJe oso­
biste starania o wychowaniJe dzieci i pracę we ,wspólnym gospo­
darstwie domowym za zadośćuczynienie temu wspólnemu obo­
wiązkowi utrzymania rodziny (art. 18). 

Za zobowiązania, zaciągnięte przez jednego z małżonków w 
zwykłych sprawach rodziny, odpowiedzialni są oboje mawnko­
wie solidarnie. Z ważnych pOWodów na żą,danie jednego z mał­
ŻO~ków, sąd może UChylić prawo ~ciągania zobowiązań z P?_ 
wyzszym skutkiem, alle to UChylenie odpowiedzialności soli­
darnej jest skuteczne wobec osób trzecich tylko wtedy, jeżeli 
było im Iwiadome (art. 20). 

Wspólnota majątkowa 

Małżeńskie prawo majątkowe zostało zredukowane bardzo 
znacznie, bo sprowadza się do jtednego systemu, nazwanego w 
kodeksie: wspólnością ustawową (art. 21-28). Obowiązuje ona 
z mocy 'samego prawa i tylko z ,ważnych powodów, w ustawie 
bliżej nie określonych, może ibyć zmieniona przez sąd. Małżon­
kowie, w drodze umowy notarialnej, mogą jedynie rozszerzyć 
lub zwęzić zakres ustawoWtej wspólnoty, nie mogą jej UChylić, 
wprowadzając np. zupełny pOdział majątkOWY. Mogą również 
uregulować zarząd majątku l'!\'\Spólnego inaczej niż to jest prze­
widziane w przepisach o wspólnocie ustawowej, ale wobec osób 
trzecich majątkowe umowy małżeńskie mają skutek tylko wbe.­
dy, gdy treść ich była tym osobom znana. Tak więc stosunki 
majątkowe małżonków rządwne są dziś zasadniczo systemem 
wspólności ustawowej. ' 

Instytucj a wspólności ustawowej - za którą w okresie przy­
gotowywania kodeksu rodzinnego opowiedziała się Liga Kobiet 
- polega na tym, re przedmioty majątkowe, nabyte przez któ­
regokolwiek z małżonków w czasie trwania małżeństwa i stano­
iWiące jego dorobek, są wspólnym majątkiem obojga małżonków. 
Nie są objęte wspólnością ustawową: majątek posiadany przez 
lllałżonków przed zawarciem małżeństwa, przedmioty nabyte w 
Czasie trwania małżeństwa w "ldrodze spadku, zapisu lub daro­
Wizny, przedmioty osobistego użytku, wreszcie przedmioty po­
trzebne do wykony,wania zawodu. 

Ustrój wspólności ustawowej różni się od poprzednio,. ,w 1946 r. 

20) Art. 7 Kod. Ustaw RSFSR o małżeństwie, rodzinie i opiece z 
1926 r. 



130 JAN SZUŁDRZYŃSKI 

wprowadzonego majątkowego prawa małżeńskiego. Prawo to dla 
możliwie najlepsze~o zrealizowania postulatu równych prlllw 
męża i żony, dla wyemancypowania jej z majątkowej zależności, 
przyjęło system pośredni między rozdzielnością i wspólnotą ma­
jątkową. Istota tego systemu polegałw na tym, że majątek ka­
żdego z małżonków rozpadał się na dwie odrębne masy mająt­
kowe: majątek osobisty i majątek dorobkowy. Każdy z małżon­
ków zachowywał prawo zarządzania i rozporząldzania zarówno 
majątkiem osobistym, jak i dorobkowym, z wyjątkiem urządze­
nia domowego, które było uznane za wspólne. Dopiero z chwilą 
ustania małżeństwa (śmierć, unieważnienie, rozwód), dorobek 
obojga mawnków stawał się wspólną własnością w równych 
częściach - bez względu, czy i o Ue poszczególni małżonkowie 
przyczynili się do powstania dorobku. 

W Rosji, gdzie chciano naj radykalniej wyemancypować ko­
bietę, przyjęto początkowo zasadę całkowitego rozdziału mająt­
ku, alJe przekonano się, że to było dobre tylko dla pierwszego 
okresu oczyszczania stosunków rodzinno-małżeńskich "o:d wszel­
kich elementów i przejawów podporządkowania i nierówności 
kobiety, które są tak charakterystyczne dla prawa burżuazyj­
nego" 21). Gdy postanowiono przejść na system wspólnoty ma­
jątku nabytego w czasie trwania małżeństwa, prlllwnicy rosyjscy 
wysunęli pytanie, czy system wspólnoty nie jest sprzeczny z za­
sadą socjalizmu: "od każdego według jego zdolności, każdemu 
według jego pracy". Swierdłow usunął te wątpliwości: 22) 

"W małżeństwiJe ludzie łączą swoje życie we wszelkich stosun­
kach nie tylko w majątkowych, gospodarczych, ale w pierwszym 
rzędzie w moralnych i fizjologicznych .. . Z tego względu stosun­
ków między małżonkami w rodzinie radzieckiej nie można bu­
dować jedynie wedł. typu stosunku z tytułu pracy. Jeżeli w tym 
ostatnim niepodzielnie panuje zasada wynagrodZlenia wedł. pra­
cy, to przenoszenie tej zasady do ,wzajemnych stosunków między 
małżonkami byłoby mechaniczne; wypaczyłoby stosunki mał­
żeńskie, wniosłoby do nich zasady rozrachunków, które są dla · 
nich całkowicie nilewłaściwe". 

W ten sposób przyjęto w Rosji zasadę, że w zakresie prawa 
małżonków do majątku, nabytego w czasie trwania małżeństwa, 
praca żony przy ,wychowaniu dzieci i prowadzeniu gospodarstwa 
domowego jest analogicznie trwktowana, jak praca zarobkowa 
męża. Jest to konsekwencją równouprawnienia, zrównania war­
tości pracy żony z pracą męża. Tak pomyślany system wspól­
ności mienia dorobkowego uznano za najlepiej chroniący prawa 
kobiety, za najbardziej odpowiadający wspólnocie małżeńskiej 
1 rodzinie. 

Ten właśnie system wprowadził w Polsce kodeks rodzinny, 
idąc krok o'alej niż prawo z 1946 r. - bo zaprowadzając wspól­
ność majątku dorobkowego już w okresie trwania małżeństwa. 

21) G. M. Swierdłow. Brak i rozwód, Moskwa-Leningrad, 1949. 
22) G. M. Swi'erdłow, op. cit. str. 137. 
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Fakt nabycia pr:rez jednego z małżonków przedmiotu mająt­
kowego, stanowiącego jego dorobek, powoduje, że przedmiot 
ten staje się wspólnym mieniem obojgw małżonków - bez 
iWzględu na stopień przyczynienia się do uzyskania tego dorob­
ku. Wyjątek od tej zasady prawo dopuszcza tylko w przypad­
ku rozwodu lub unieważnienia małżeństwa, kiedy sąd może ba­
dać, w jakiej mierze strony przyczyniły się do powstania wspól­
nego majątku, ale i wtedy sąd musi uwzględnić osobisty wkłaJd 
pracy kObiety przy wychowaniu dzieci i gospodarstwie domo­
wym. 

Zarząd majątkiem. objętym wspólnością ustawową7' należy do 
Obojga małżonków. KatiJd'YI. z nich może go wykonywać samo­
dzielnie, natomiast czynności, przekraczające zakres zwykłego 
zarządu, wymagają zgOdy drugiego małżonka. Wilerzyciel, któ­
re~o dłużnik~en: jest choćby jeden tylko z małżonków, może żą­
dac za.spokoJeru~. z majątku ustawowej wspólnoty. Jeżeli jed­
nak wlerzyt.elnosc powstała przed zawarciem małżeństwa albo 
dotyczy. maJ~tku osob~stego, nie objębego ' wspólnością ustawo­
wą, moze byc zaspokOJona tylko z osobistego majątku. 

Ma.ł~ńs~a. w~pólnota majątloowa, jako typ współwłasności 
łączneJ : 70zm Sl~ ?d ~ormowanej w prawie rzeczowym 'współ­
~ł~snoscl w częsclac~ .Idealnych( condominium pro parte in­
<;ll':lsa). Tak np. dopokl trwa wspólność (tj. dopóki trwa mał­
ze~~two), uprawnienia małżonków nie są oznaczone udzi'aia­
mI l dlatego współmałżonek nie może w czasie trwania małżeń­
stwa dysponować swymi prawami; współmałżonkowi nie służy 
pra'Y0 z~iesienia współwłasności ustawowej; obopólna zgoda 
małzonkow także nie znosi wspÓlnoty - byłoby to sprzeczne 
z zasadą przymusu ustawowego, zastosowanego ze względu na 
interes spOłeczny rodziny, w myśl której małżonkowie mogą w 
drodze umowy jedynie przyjąć wspólnotę majątkową w zakre­
sie s~rszym lub węższym niż wspólnota ustawowa. Do takiego 
wąs~le.go. zakresu ogranicza się swoboda majątkowych umÓW! 
mał~e:t;s~ch. Ale. praktyka sowieckw wykazała, ie przypadki 
małzenskich umow majątkowych należą do rzadkości tobeż 
w m~śl po~lą~ów polskiCh reżimowych prawników, ,,~OW1Y ~ 
ustr?Ju soc.Ja~ls.tycznym należą do instytucji Skazanej na cał­
kOWIty. za~lk l dlatego polski kodeks rodzinny bliżej się nimi 
nie zaJmuJe. 

I?opi.ero W?wczas, gdy wspólność ustlllwowa ustaje, wskubek 
śrr:lercl mał210nka lub rozwiązania małżeństwa, do majątku, 
ktory był nią objęty, stosuje się odpowiednio przepisy (} współ­
;:asności,. z tym~ że oboje. mał~onkowie mają równe udziały. 

zy p~dzlale kazdy z małzonkow obowiązany jest do zwrotu 
WYdatk0V:' i nakładów, poczynionych z majątku wspólnego na 
~ze~z maJątku osobistego i od,wrotnie, każdy z małżonków mo­
j:t~ądać z:vrotu wydatków i nakładów, jakie poczynił na ma­
r,o u wspolnym ze swego oso1?istego majątku. W przypadku 
w ZWod?- sąd może małżonka, uznanego za winnego, po~bawić 

całosci lub części udziału w majątku wspólnym, jeżeli do po-
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wstania jego nile przyczynił się wcale albo przyczynił się tylko 
nieznacznie. Jeżeli oboje małżonkowie są winni, sąd może usta­
lić udziały w zależności od stopnia, w jakim się oni przyczynili 
do j ego powstania. 

IV. RODZICE I DZIECI 

Zasady ogólne 

Tezy społeczno-polityczne, przyjęte za podstawę do uregulo­
wania stosunku rodziców i dzieci, ustalają następująoę. dwie 
podstawowe zasady 23) : 

1) Ojciec i matka mają jednakowe pra,wa i obowiązki w sto­
sunku do swych dzieci - zasada nowa, nieznana żadne­
mu z przedwojennych ustawodawstw, obowiązujących w 
Polsce, które przyznawały ojcu większe prawa i obowiązki. 

2) Władza rodzicielska służy rodzicom w interesie dzilę.cka ce­
lem wychowania go na obywatela, świadomego swych obo­
wiązków wobec Państwa, Narodu i Demokracji. Państwo 
sprawuje kontrolę nad wykonywaniem tej władzy, gdyż 
obowiązkiem rodziców jest wykonywać władzę r<>dziciel­
ską tak, jak tego 'wymaga dobro dzieci i intJeres społe­
czeństwa. 

W duchu tych zasad ogólnych sformułowane zostały przepi­
sy Tytułu II. kodeksu rodzinnego, dotyczące stosunku rodziców 
l dzieci. Rodzice sprawują pieczę nad osobą i majątkiem dziec­
ka. Obowiązani są troszczyć się o rozwój dzieci pod! względem 
fizycznym i duchowym, starać się o ich utrzymanitl i wychowa­
nie ta;k, aby były przygotowane należycie do pracy dla dobra 
społeczeństwa, odpowiednio do swych zdolności ( art. 35). Cię­
żary, związane z utrzymaniem i wychowaniem, ponoszą oboje 
rodzice, przyczem osobiste starania o wychowanie dziecka są 
uważane za zadośćuczynienie temu obowiązkowi. Obowiązek 
utrzymania dziecka ciąży na rodzicach, dopóki dziecko nie 
będzie w stanie utrzymać się samodzielnie. Dziecko, utrzymy­
waIlle przez rodziców i u nich mieszkające, obcwiązane jest po­
magać we wspólnym gospodarstwie, a jeśli posiada dochody z 
własnej pracy, w razie potrzeby, pOWinno brać także udział WI 
kosztach utrzymania rodziny. 

Dziecko nosi nazwisko ojca, chyba, że ojciec nie jest znany, 
wtedy ma nazwisko matki. JeŻtlli ojcostwo dziecka (nieślubIlJe­
go) zostało ustalone sądownie, sąd nru żądanie bądź dziecka, 
bądź matki, nadaje dziecku nazwisko ojca w wyroku ustalają­
cym ojcostwo, albo .W' późniejszym odrębnym postanowieniu w 
trybie postępowania niespornego. Możność dochodzenia oj co­
stwa pozamałżeńskiego jest w ramach przepisów kodeksu ro­
dzinnego dopuszczalna bez żadnych ograniczeń. Pod tym wzglę­
dem prawo polskie daje wszelkie ułatwienia, np. nie uznajte, 
znanego w dawnym prawie, zarzutu "plurium concubentium". 

23) "Demokrat. Przegląd Prawniczy", Nr l, Warszawa, 1945. 
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Jeżeli rodzice zawierają małżeństwo po urodzeniu się dziecka, 
nosi ono nazwisko ojca; jeśli małżeństwo zawiera matka dzie­
cka, którego ojciec nie jest znany, małżonkowie mogą złożyć w 
urzędzie stanu cywilnego oświadczenie, Żtl dziecko będzie no­
siło nazwisko męża matki. 

Kodeks rodzinny usunął wszelkie istniejące jeszcze w usta­
wodawstwie polskim różnice między prawnym stosunkiem dzie­
ci z małżeństwa a stanowiskiem dzieci pozamaweńskich. To 
całkowite zatarcie różnic pozwoliłO na nieużywanie w prawie 
polskim w ogóle terminów takich, jak: ojciec, matka - nie­
ślubni, dziecko nieślubnie, lub terminu używanego w dekrecie 
z 1946 r.: dzieci z małżeństwa i dzieci pozamałżeńskie. Skoro 
sytuacja pra1wna jednych i drugich jest identyczna, prawo pol­
skie przy regulowaniu stosunku rodziców i dzieci, pOSługuje się 
zawsze tym samym terminem: rodzice i dzieci. 

zró:,,~anie w prawach dzieci ślubnych i nit€ślubnych, w ~yśl 
~rzepIso~ ~rowadzających ko~eks rOdzinny, rozciąga się tak­
ze na dZIeCI urodzone przed weJ sciem w życie tego kodeksu. Ten 
sam . szeroki za~res zastosowania ma przepis znoszący ograni­
~zemru w praWie spadkowym. Obie kategori1e dzieci mają dziś 
Jednakowe prawa spadkowe. Tak więc, dziecko pozamałżeńskie 
dZiedziczy po swym ojcu nieślubnym i jego rodzinie. Stanowi 
to ):lardzo istotną inowację, gdyż żaKine :li ustawodawstw przed­
wOJennych' nie znało węzła 'pokrewveństwa między dzieckiem 
ni~ślubnym a rodziną ojca. Pod rz~em dekretu o prawie 1'0-
dzmnym z 1946 r., dziecko nieślubne (pozamał!żeńskie) dziedzi­
czył~ po swej matce i jej rodzinie; po ojcu nieślubnym i jl€go 
l'?dzmie - tylko WI przypadku, gdy ustalenie ojcostwa nastą­
Tnło ~ drodze dObrOWOlnego uznania; nie miało tego prawa, 
gdy .<?Jccst:"o ~yło ustalone wyrokiem sądowym. Obecnie tego 
rozroznienla nIe ma. 

Władza rodzicielska 

Aż do pełnOletności, tj. do ukończenia 18 roku życia!!4) dzie­
cko znajduje się pod władzą rodzicielską (art. 53-63).' Wła­
dza ta o~ejmuje .prawo i obowiązek kierowania dziećmi, repre­
zentowarua ich l .zarządzania ich majątkiem, a powinna być 
wyko~y.wana tak, Jak t~gO wymaga dobro dziecka. i interes spo­
reczenst~a, dlatego kazde z rodziców, w razie potrzeby, może 
dla nalezytego wykonania władzy rOdzicielskiej zwrócić się o 
pomoc do organów władzy państwowej. Obniżenie wieku peł­
noletności z 21 na 18 lat stanowi, OCzywiście, znaczne ograni­
czenie władzy rOdziCielskiej i wyemancypowanie do życia peł­
noprawni€ go trzech roczników młodzieży w okresie wieku bardzo 
podatnym na kształtowanie się typu człowieka i jego pogladu 
na świat. . 
Władza rodzicielska służy Obojgu rodzicom. Każde z nich jest 

ustawowym przedst3Jwicielem dzieci, pozostających pcd ich wła-
24) Art. 8 § l, Przepisów ogólnych prawa cywilnego. 
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dzą rodzicielską. W razie sądowego ustalenia ojcostwa, sąd 
orzeka takie, czy ojcu nieślubnemu służyć będzie władza rodzi­
clJelska - poprzednio tylko matka sprawowała władzę rodzi­
cielską nad dzieckiem pozamałżeńskim. Jeśli jedno z rodziców 
nie żyje lub nie jest znane, władza rodzicielska służy drugie­
mu. Okoliczność, że "rodzice nie związani węzłem małżeńskim", 
sprawujący oboje -władzę rodzicilelską nad dzieckiem nieślub­
nym, mieszkają osobno nie ma znaczenia, ponieważ - w myśl 
przepisów ogólnych prawa cywilnego - również i małżonkowie 
mogą mieć osobne miejsce zamieszkania. 

Rodzice obowiązani są sprawować za~ząd majątkiem dziecka 
z należytą starannością. Bez 2Jezwolenia władzy opiekuńczej 
(Sądu Grodzkiego) nie mogą dOkony,wać czynności, które prze­
kraczają zakres zwykłego zarządu, ani wydawać zgody na do­
~onywanie takich czynności przez dziecko. W stosunku do 
uprawnień przedwojennych stanowi to ograniczenie władzy ro­
dziCielskiej na rzecz zwiększon'ej kontroli i decyzji Sądu Opie­
kuńczego. Czysty dochód z majątku dziecka obowiązani są ro­
dzice zużywać przede wszystkim na utrzymanie i wychowanie 
dziecka i jego rodzeństwa. Po Ociągnięciu przez dzilecko pełno­
letności, rodzice obowiązani są oddać mu majątek, przy czym 
w ciągu roku dziecko może żądać rachunku; żądanie to jednak 
nie mO:lJe dotyczyć dochodów pobranych w czasie sprawowania 
władzy rodzicielskiej . . 
Obowiązek rodziców - o charakterze zobowiązania natural­

nego - dania dziecku wyposażenia w razie zawarcia przez nie 
związku małżeńskieg>o lub założenia własnego gospodarstwal, 
uznawany przez dekret o prawie rodzinnym z 1946 r. (art. 19), 
został pominięty w nowYm kodeksie. Uznano bowiem, że insty­
tucja wyposażenia stanowi wyraz zwyczajów związanych z od­
miennymi stosunkami społeczno-gospodarczymi i dlatego jes~ 
obca tendencjom społecznym nowego prawa. 

Jeżeli rodzina nie sprawuje należycie władzy rodzicielskiej, 
władza opiekuńcza uprawniona jest do wydania odpowiednich 
zarządzeń, może np. poddać jedno lub oboje rodziców ograni­
czeniom, jakim podlegaJ opiekun, powirerzyć zarząd dziecka ku­
ratorowi. Władza opiekuńcza może także orzec zawieszenie wła­
dzy rodzicielskiej, jeżeli istnieje przemijająca przeszkoda w jej 
wykonywaniu; gdy zaś przeszkoda jest trwała, albo gdy rodzice 
nadużywają swej władzy lub w sposób rażący zaniedbują swe 
obowiązki, władza opiekuńcza orzeka pozbawienie Władzy ro­
dzicilelskiej i jeżeli uzna, że dobro dziecka tego wYmaga, może 
zakazać rodzicom, pozbawionym władzy rOdzicielSkiej, osobi­
stej styczności z dzieckiem. W przypadkach zawieszenia lub 
p02lbawienia władZ)'! rodzicielskiej ustanawia się dla dziecka 
opiekę· 
Społeczne znaczenie tych przepiSÓW ilustrują wypow1edzi ich 

twórców. "Nowe prawo, uznając rodzinę za postawową komór­
kę życia społecznego- zerwaŁo z przyj ętym dotąd egoizmem 
indywidualnym w stosunkach rodzinnych i zastrzegło sobie 
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czynną ingerencję w te stosunki, wykazując swojle zaintereso­
wanie i troskę o zdrowie i rozwój społeczny ~odzin~" 25). ~ta­
wiając zarzut, że stosunek rodziców do dZl~Cl wciąz uw?,zany 
jest jeszcze za pewnego rodzaju tabu zastrzezone wyłą~~ ::0-
dzinie autorzy reform krytykują dawne przepisy, umożllwlaJą­
ce p~ństwu wkraczanie dopiero wówczas, gdy. nadużycia ze 
strony rodziców były szczególnLe jaskrawe i kol.ldowały z. ko­
deksem karnym. "Dziś Państwo ma zbyt powazny idomosły 
interes w wychowaniu przyszłych pokoleń swych obywateli, aby 
nie zastrzec sobie prawa ingerencji w życie wewnętrzne rodzi­
ny" 26). Gdy na posioo2Jeniu Komisji Opiniodawczej dla prze­
dyskutowania zasad nowego prawa o stosunka.ch rodziców 1 
dzieci, przedstawiciel Związku Nauczycielstwa Polskiego wyra­
ził pogląd, że jednym z czynników u12rawnionych do wystąpie­
nia o opiekę nad dzieckiem i ewent. pozbawienia -władzy rodzi­
c1elskiej powinna być szkoła, jako instytucja naj bliższa dzie­
cku - reprezentant rządu wyjaśnił, że o nadużyciach w spra­
wowaniu władzy rodzicielskiej, każdy, a więc i szkoła, może po­
wiadomić Państwową Władzę Opilekuńczą, w skład której bę­
dzie ,wch<Jdził SędziaJ Grodzki z udziałem czynnika obywatel­
skiego. 

Opieka 

Każdy, komu są znane zdarzenia, będące podstawą do wszczę­
cia postępowania przed władzą opiekuńczą, ma ob9wiązek za­
wiadomić o nich władzę opiekuńczą w ciągu dwóch tygOdni. Z~ 
nie wypełnienie bega obowiązku zawiadomienia iWe właściwym 
terminie władza opiekuńcza może wymierzyć grzywnę do 10.000 
zł. Obowiązek zawiadomienia ciąży również na urzędach stanu 
cywilnego, sądach, prokuratorach, notariuszach, organach rad 
narodowych oraz organizacjach społecznYCh, zajmujących się 
opieką nad dziećmi lub osobami psychiczniJe, chorymi. 
Opiekę nad! małoletnim sprawuje opiekun ustanOwiony przez 

władzę opiekuńczą (Sąd Grodzki). Ma on zamiast rodziców 
pieczę nad osobą i majątkiem małoletniego. Nie może być opie­
Jmnem, kto nie ma pełnej Zldolności do czynności prawnych, 
kto został pozbawtony praw publicznych, Dbywatelskich praw 
honorowych, praw rodzicielskich lub praw opiekuńczych, jak 
również osoba, iW' stosunku do której istnieje prawdopodobień­
stwo, że nie wywiąże się należycie z obowiązku opiekuna. 
Jreżeli wzgląd na dobro małoletniego nie stoi temu na prze­

szkodzie, opiekunem powinna być ustanowiona przede wszy­
stkim osoba, wskazana przez ojca lub matkę, jeżeli nie byli 
pozbawieni władzy rodzicielskiej; :w braku takiej osoby - ktoś 

25) Leon Chajn. Rewolucyjny czyn polskiego prawnictwa. "Państwo 
i Prawo ", Nr 9/ 10, Warszawa, 1946. 

26) Por. protokuł z dyskusji nad tezami społe<:zno-poli~czn~i pra­
wa o stosunkach rodziców i dzieci na posiedzeruu KomsJI OpmlOdaw­
czej M-stwa Sprawiedliwości. "Demokrat. Przegląd Prawniczy", Nr 1, 
Warszawa, 1945. . 
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~pośród ~ewnyc? .lu~ innych osób b~iSkich małoletnilego albo 
Jego ro;Izmy. Jezeh me ma osoby, ktorą według prawa należy 
P?wołac na opiekuna, władza opiekuńcza zwraca się o wskaza­
me osoby do właściwej rady nar,odowej albo do organizacji 
społ~cznych, do których należy piecza nad małoletnimi lub 
psychicznie chorymi. 

W dYSkusji nad tezami społeczno-politycznymi do pierwszego 
d~kretu. o opiece i kurll:teli z 1946 r. została podkreślona róż­
mc~ mI~dzy nowym pOJęcie~ opieki praWllJej a dawną insty­
tucJą opIeki. Ma ona polegac na większej trosce o samą oso­
bę, po~czas gd~ ,daW?a ins~yt~cja. opieki, za W:lJorem prawa 
rz~skiego, słuzyc mIała głowrue mteresom majątkowym ro­
dzmy. Dawna opieka - zdaniem polskiCh l1eformatorów - to 
ni~ t~le ~pieka~ ,ile :władza nad osobą będącą pod pieczą, któ­
reJ medoJrzałosc WIeku czy choroba mogą być niebezpieczne 
dla u:-beresów majątkowych przyszłych spadkObierców, dlate­
go ople~unami z mocy prawa ,byli naj bliżsi krewni..Nowe pra­
wo uwaza to za prze~ytek i każdy opiekun będzie ustanowiony 
przez władzę opiekunczą pod kątem ;widzenia jedynie dobra 
()soby małoletniJego. 
~naczne ~any również wprowadził kodeks rodzinny w dzie­

dZlI'~ie ~dOPCJl (przysposobienia) - idąc za wzorem prawa 
sowlec!tiego 27). Skoro pierwszym celem adopcji jest znowu 
t~lko wzgląd .na dobro niJeletniego dziecka i stworzenie między 
mm. i adoptuJ ą~y~ stos~u dziecka do rodziców - dopuszczal­
na Jest adopcJa Jed'yme osoby małoletniej. Adopcja nie jest 
umową, ale następuJe przez orzeczenie sądowej Władzy opie­
ikuńczej, badającej dobro osoby nieletniej. Wobec tego odpadły 
~awne ogranicZlenia, dotyczące różnicy wieku między adoptu­
Jącym i adoptowanym - miejsce ich zajęła ogólna zasada 
"odpowiedniej różnicy wieku", którą w każdym konkretnym 
przypadku stmierdza władza opiekuńcza. 

V. WNIOSKI KOŃCOWE 

Kiedy analizuje się prawo rodzinne w dzisiejszej PolsCle sta­
j: się jasne,. że nie jest ono mechaniczną kOdyfikacją p;zepi­
so~, ale !~glCznym systemem, zbudowanym na jednolitej wię­
zi IdeoweJ I konsekwentnych przesłankach filozoficznych ujmu­
jąCYCh zagadnienie . u samych podstaw. W zestawieniu 'z daw­
nymi pojęCiami prawnymi i z rolą, jaką rodzina spełniała ,w 
ciągłu całego historycznego rozwoju społecznego i kulturalne­
go Polski - stanowi ono fundamentalną przemianę samej 
koncepcji rodziny. W dotychczasowych pojęciaCh najwatmiej­
szą funkcj ą społeczną rOdziny było wychowaniJe człowieka je­
go możliwie najpełniejsze przygotowanie i wprowadzenie v: ży­
cie - 'm Istotę życia, w pierwsze pojęcia o świecie w pierwsze 
zasady ŻYciru. To stanowiło o rozwinięciu osobow~ści człowie­
ika. O rodzinIe polskil6j mo.żoa było powiedzieć, że była ona 

27) art. 57-67 kod. cyw. RSFRR z 1926 r. 
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pierwszym kościołem i pierwszą szkołą każdego człowieka. Na­
leżyte wychowanie w rodzinie dawało rękojmię dobrego speł­
nienia przyszłych funkcji w sporeczeństwie. Dlatego państwo 
uznawało autonomię bytu i zadań rodziny. 

Dziś wyłącznym wychowawcą człowieka chore być państwo; 
wychowuje w ramach tych prawd i celów ostatecznych, które 
ono _ stanowiąc także najwyższą instancją filozofii życia -
ludziom do wierzenia podaje. Dlatego rodzina straciła swoją 
autonomię, stała się jak gdyby mandatariuszem I:>ańs~wa do 
spełniania funkcji wzrostu biologicznego. Ten blOloglZm w 
konstrukcji prawnej dzisiejszej rodziny wydaje się być domi­
nującą Clechą. Ideał wychowawczy państwa jest jak naj silniej 
związany z zagadnieniami SOCjalistycznej kultury i polityki, 
dlatego włączenie rodziny w rytm bieżącego życia politycznego 
i uczynienie z rodziców jak gdyby reprerentantów państwa, 
wykonujących w- mikrokosmosie społecznym rodziny powie­
rzone im fUIllkcj1e. 

W tym zakresie niezbędnych biologicznych zadań, także w 
ustrcj u komunistycznym, rodzina uważana jest za podstawo­
wą komórkę życia społecznego - stąd troska państwa nie tyl­
ko o samą strukturę prawną rodziny, ale w szerszym zakresie 
dbałość także o zabezpiecrenie jej materialnych podstaw, o 
uwzględnienie jej potrzeb w całej , polityce społeczno-gospo­
darczej, w ustawodawstwie pracy, w ubezpieczeniach społecz­
nych, czy w systemie podatkov.rym. Związek między nowymi 
procesami gospodarczymi a; przekształcaniem się rodziny jest 
oczywisty. Ale ta rodzina, o którą się troszczy państwo ko­
munistyczne, jest zasadniczo różna od rodziny dawn<ej. Także 
i w tej dziedzinie trzeba Inileć na uwadze powszechne zjawisko 
wyrażania za pomocą tych samych słów - różnych treści. 

Z punktu widzenia tendencji rozwojowych w prawie, pol­
skie prawo rodzinne jest przykładem dOkonywującej się "pu­
blicyzacji" prawa prywatnego: "Moment społ>eczny, pUbliczny 
przenika; we wszystkie dziedziny prawa, usprawiedliwia ich 
Istnienie, sens i celowość. I trudno, żeby było inaczej, skoro 
podstawą socjologiczną dzisiejsrej rzeczywistości, z uwagi na 
tendencje rozwojowe, jest praca i tylko praca, a nadto interes 
społeczny28) ". 

Prawo obowiązujące dziś w Polsce stoi na gruncie całko­
witego oderwania instytucji małżeństwa od religii, .czyli kom­
pletnego zlaicyzowania małżeństwa, zarówno co do formy, jak 
i co do Jurysdykcji. Konieczność tej, w stosunkach po,lskich 
niezwykłej, reformy uzasadniał Minisber Sprawiedliwości postu­
latem suwerenności państwowej. "Sluby cywilne wyrabiają po­
czucie obywatelskie wskazując, że wchodzący w związki mał­
żeńskie są najpierw oblywatelami RJzeczypospolitej "i ~). Tak 

28) Seweryn Szer. 1\lomenty społeczne w nowym zunifikowanym pra­
wie. "Demokratyczny Przegląd Prawniczy ", Nr 2, Warszawa, 1945. 

29) Henryk świątkowski. Społeczna myśl prawnicza w Polsce -
dawniej i dziś. "Demokratyczny Przegląd Prawniczy", Nr 1, Warszawa, 
1945. 
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więc, autonomia prawa kościelnego w dziedzinie małżeństwa. 
istniejąca w POlące od 964 r., w 1945 r. została; uznana za nie 
do pogodzenia z zasadą suwerenności państwa. Oczywiście, 
wiąile się to z zasadniczym problemem stosunku kościoła t 
państwa. W dzisiejszej Polsce istnieje całkowita separacja 
państwa od kościoła; religia stwarza dla państwa . "fakty obo­
jętne". 

Stosunek prawa do ślubów kościelnych określił na plenum 
sejmu główny referent sprawozdawczy: 

"Nowe przepisy kodeksu rodzinnego nie pOZbawiają stron 
możności dopełnienia obrzędów wynikających z ich należenia. 
do związków religijnych. Wprawdzm kodeks rOdzinny nie za­
wiera analogicznego przepisu do art. 37 prawa małżeńskiego 
z r. 1945, ale brak tego przepisu nie ozn~. cza jakiejkolwiek 
zmiany w tym względzie. W braku ·bowiem odmiennego unor­
mowania, jasnym jest w świetle obowiązujących ogólnych za­
sad wolności sumilerua, że strony mogą zawierać dowolne ślu­
by religijne, oczywiście ślUby te, z punktu widzenia skutków 
prawnych, są faktami obojętnymi". 

Założenia polskiego prawa rodzinnego są sprzeczne z ka­
tolicką nauką społeczllą, która rodzinie daje pierwszeństwo 
przed państwem, ta~ iż nigdy nie może państwo celu rodziny 
1 jej naturalnych zadań przejąć ani dowolnie ustalać. Rodzi­
naJ jest samodzielnym kręgiem prawnym, jest organizmem 
naturalnym pomiędzy je4nostką i państwem. Nie spełni ona. 
swego zadania, nie stworzy źródła prawdziwego życia, gdy bę­
dzhe jedynie administratorem funkcji, powierzonych jej przez 
państwo. 

Charakterystyczne w powojennych reformach prawnych j~st 
to spojrzenie, ogarniające całość problemu rodziny i nie lę­
kające się śmiałych rozwiązań, potrzebnych dla pokierowania 
- a prawo to właśnie kierowanie zjawiskami życia - celem 
stworzenia społtec~ństwa kolektywistycznego. UstaWOdawcy w 
Polsce nie czują się związani żadnym spadkilem form trady­
cyjnYCh. Nowe państwo ma się zdObyć na takie urządzenia, któ­
re zniosą przeszkOdy rozwoju społeczeństwa, zahamowanego 
przez ustrój kapitalistyczny. Zmiany te będą Oddziaływać na 
przemiany w psychicznym nastawieniu obywateli w pojmowa­
niu zjawiSk społecznych i celów zbiorOWYCh. Przyszły Ollie po 
okresie tragicznych warunków życia Okupacji wojennej, które 
musiały zachwiać niewzruszalnością ,wielu tradycyjnych poj ęć 
i zetknęły człowieka z prymitywem życia. Intensywność przeżyć 
wojennYCh mogła osłabić wiarę w dotYChczasową strukturę­
prawną, uświadomić potrzebę wielu reform 1 stworzyć klimat 
poszukiwania nowych form życia - ale ten uzasadniony re­
wizjonizm nie jest tak chłonny, by prawa radzieCkiego społe­
czeństwa, tak j ak zostały one określone w leninizmie-staliniz­
mie, przyjąć jako prawo polskiej rodziny. 

Jan SZUŁDRZYNSKI. 

.' 
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Szkolnictwo powszechne średnie 

oraz oświata pozaszkolna 

Wstęp 

Organizacj'a, szkolnictwa nieuniwersyteckiego w Polsce jeszcre 
ciągle opiera się formalnie na ustawie z 1932 r.l ). Poczynione 
jednak zmiany bądź w drodze ustawodawczej, bądź też w- dro­
dze rozporządzeń ministerialnych 1 instrukcji, gruntownie zmie­
niły nile tylko sam ustrój szkolnictwa i organizacj ę szkół, lecz 
również samą treść nauczania, jej metody 1 cele. Zmiany te 
aokon'ane zostały stopniowo, przy czym ,każda zmiana dalej 
sięgająca była poprzedzana kampanią, rzucającą hasła żądające 
tych zmian 1 pOdające ich kierunek. Rozpoczął tę kampanię 
"Ogólno-polski Zjazd Oświatowy", który odbył się w Łodzi dn. 
18 czerwca 1945 r. pod przewodnictwem (Ministra Oświaty) dr 
S. Skrzeszewskiego. Jeden z postulatów, wysuniętych przez ten 
Zjazd, brzmiał: 

"Nowa szkoła. winna być oparta na zasadach Jednolitości, po­
wszechności, publiczności i bezpłatności nauczania" 2), 

Formalną podstawą przeprowadzenia zmian w organizacji 
szkolnictwa był dekret z 1945 r.S), który postanawia, że "w celu 
przyspieszenia likwidacji skutków wojny" Minister Oświaty mo­
że tworzyć lub zezwalać na tworzenie w zakresioe szkolnictwa 
szkół i kursów nie przewidzianych w ustawie z 1932 r., lub skra­
cać czas nauki w tych szkołach. Jednakowoż zmiany przepro­
wadzone od 1949 r. nie naruszały jeszcze zbytnio przedwojennej 
struktury szkolnictwa polskiego. Dopiero od jifsieni 1949 r. za­
częło się gruntowne burzenie dotychczasowego systemu 4) przy 
równoczesnym wyłączeniu całego szkolnictwa zawodowego spod 
opieki Ministerstwa Oświaty 1 rozdzieleniu go pomiędzy różne 
urzędy centralne. 

1) Ustawa z dn. 11 marca 1932 r. o ustroju szkolnictwa. Dz. U. R­
P., Nr 38, 1932, poz. 389. 

2) Dr Stefan Białas. Organizacja szkolnłctwa. w Polsce. Kraków, 
1950, str. 9-10. 

S) Dekret z dn. 23 listopada. 1945 r. o organizacji szkolnictwa w 
okresie pr.zejśclowym. Dz. U. R. P., Nr 2, 1946, poz. 9. 

4) Dr S. Białas. Organizacja szkolnictwa., str. 70-71. 
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Obecna organizacja szkolnictwa w Polsce nie jest c~tateczna. 
Jeszcze ciągle odbywa się dosto~owywanie jej do wzorów sowiec­
kich, obniżanie poziomu nauczania. Trudność dokładnego przed­
stawienia stanu obecnego pOwiększa fakt, że w Dzienniku Ustaw 
R.P. ogłoszone zostały tylko najważniejsze akty ustawodawcze, 
natomiast rozporząd:zreni'a, wykqnawcze i instrukcje ogłaszane 
były w dziennikach urzędowych poszczegÓlnych ministerstw, 
tych zaś brak jest w Londynie. Referat niniejszy prnedstawia 
stan szkolnictwa w Polsce pod koniec 1951 r. i opiera się głów~ 
nie na dostępnych w Londynie pUblikacjach, omawiJ.jących i 
komentujących dokonywane zmiany. 

Władze centralne 

W chwili obecnej nie ma w Polsce komórki centralnej, jaką 
było przed wojną Ministerstwo Wyznań Religijnych i Oświece­
nia Publicznego, która by koncentrowała wszystkie sprawy do­
tyczące szkolnictwa powszechnego, średniego i zawodowego. 
Szkolnictwo to zostało rozparcelowane pomiędzy liczne urzędy 
centralne. Ministerstwo Oświaty ma obecnie pod swą opieką 
tylko szkolnictwo ogólnokształcące średnie i powszechne. Jl€dna­
kowoż jego zakres działania został po części rozszerzony na in­
nym polu, została mu bowiem przekazana opieka społeczna nad 
dziećmi i młodzieżą, która poprzednio znajdowała się w zakre­
sie działalności Ministerstwa Pracy i Opieki Sp~ecznej 5) a w 
szczególności wszystkie sprawy, związane z budową i utr~yma­
niem zakładów opiekuńczo-wychowawczych, oraz nadzór i kon­
trola nad działalnością instytucji opiekuńczych. 

Szkolnictwo artystyczne zostało p!"2lekazane jeszcze w 1944 r. 
resortowi Kultury i Sztuki 6). Szkolnictwem rolnym zajmuje się 
Ministerstwo Rolnictwa i Reform Rolnych 7), zaś szkolnictwo 
zawodowe podlega Centralnemu Urzędowi Szkolenia Zawodowe­
go (CUSZ), utworzonemu przy Komitecie Ekonomicznym Rady 
Ministrów 8). Zadaniem jego jest: 

5) Ustawa z dn. '1 kwietnia 1949 r. o przekazaniu Ministrowi Oświa­
ty zakresu działania Ministra Pracy i Opieki Społecznej w przedmio­
cie opieki społecznej nad dziećmi i młodzieżą,. Dz. U. R. P., Nr 25, 
1949, poz. 175. 

6) Do jego zakresu działania należy: a) piecza nad twórczością, oraz 
sztuką odtwórczą w dziedzinie literatury, muzyki, choreografii, sztuk 
plastycznych i zdobniczych, fotografiki, cyrku; b) krzewienie kultury i 
sztuki w kraju; c) propaganda polskiej kultury i sztuki zagranicą; 
d) piecza nad muzeami i ich zakładanie oraz ochrona zabytków' 
e) szkolnictwo artystyczne. (Dekret z dn. 15 września 1944 r. o zakre: 
sie działania i organizacji Resortu Kultury i Sztuki. Dz. U. R. P" Nr 5, 
1944, poz. 25). 

7) Dekret z dn. 26 października 1950 r. o szkolnictwie rolniczym. Dz. 
U. R. P., Nr 49, 1950, poz. 441. 

Postanawia on, że do zakresu tego ministerstwa należą, "sprawy 
przygotowania kadr nieZbędnych do wykonania w dziedzinie produkcji 
rolnej zadań określonych przez narodowe plany gospodarcze, z wyjąt­
kiem spraW kształcenia kadr w szkolnictwie wyższym". 

8) Urząd ten został utworzony ustawą, z dn. 10 lutego 1949 r. o zmia.-
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"przygotowanie dla podstawowych gałęzi gospodarki narodo­
wej kadr, niezbędnych do wykonani'a zadań okreś~onych przez 
narodowe plany gospodarcze i zabezpieczenie prawldłowego po­
działu tych kadr pomiędZY poszczego1nJe gałęZ1e gospodarki na-
rodowej " . 

Zakres działania CUSZ Obejmuje szkolenie i przysposobienie 
zawcdowe dla potr:zreb przemysłu, rękodzieła i handlu, wyłączo­
ne zaś są sprawy, związane z kształceniem kadr w szkolnictwie 
wyższym i kadr dla rolnictwa. 

Poza powyższymi cztel'ema głównymi urzędami centralnymi, 
poszczegÓlne działy specjalnego szkolnictwa zawodowego powie­
rzono innym ministerstwom 9). Niektóre sZJkoły przemysłoWIe 
podlegają Ministerstwu Komunikacji, inne - Ministerstwu 
Poczt i Telegrafów, zaś szkolnictwo mc.rskie - .Ministerstwu 
żeglugi. Na tle tego podziału musiały wynikać liczne spory kom­
petencyjne i dopiero . osobne rozporządzenie Rady Ministrów mu­
siało uregulown.ć rozdział kompetencji 10). Przyjęło ono zasadę, 
że CUSZ podlegać będą bezpc,średnio szkoły, przygotowujące ro­
botników do zawodów masowych, natomiast szkoleniem techni­
ków i robotników kwalifikowanych niemasowych specj alności 
zajmą się ministerstwa gospodarcze, które prZJejmą wszystkie 
szkoły o typie "technikum" i niektóre zasadnicze szkoły zawo­
dowe. Natomiast dla CUSZ'u zareZJerwowane zostało szkolenie 
kadr pedagogicznych dla szkolnictwa zawodowego i ogólny nad­
zór pedagogiczny nad całokształtem nauczania i wychowania we 
wszystkiCh szkoła.ch zawodowych wszystkich typów. 

Szkoły specj alnego typu prowadzi również kilka ministerstw 
niegospodarczych. Ministerstwo Opieki Spcłecznej ma w swym 
zarządzie zakłady szkolenia inwalidów, zorganizowane jako 
szkoły ogólnokształcąCle lub zawodowe, zaś Ministerstwo Spra­
wiedliwości - szkoły rolnicze i rzemieślnicze w podległych mu 
zakładach poprawczych i wychowawczych. To ostatnie minis­
terstwo prowadzi również szkoły prawnicze, Odpowiadające po-

nie naczelnych władz gospodarki narodowej. Dz. U. R. P., Nr 7 1949, 
poz. 43, która rozbiła Ministerstwo Przemysłu i Handlu na 6 Ódręb­
n~cI: ministerstw. Szkolnictwo zawodowe podlegało. przed tym dekretem 
MlDlsterstwu Przemyslu i Handlu. Do zakresu dzietania UUSZ należą 
"z wyłączeniem rolnictwa, sprawy szkolenia i przyspOSObienia zawodo­
wego dla potrzeb gospodarki narodowej". Dokładniej, zakres jego dzia. 
łania został sprecyzowany zarządzeniem Rady Ministrów z dn. 21 czerw­
Caj 1949 r. w sprawie zakresu działania Centralnego Urzędu Szkolenia. 
Zawodowego. Dz. U. R. P., Nr 40, 1949, poz. 283, uzupełnionym rozpo­
rządzeniem Ra.dy Ministrów z dn. 3 marca 1950 r. zmieniającym roz­
porządzenie Rady Ministrów z dn. 21 czerwca 1949 r. w sprawie za­
kresu działania Centralnego Urzędu Szkolenia. Zawodowego. Dz. U. R. 
P., Nr 9, 1950, poz. 89. 

9) Wymienione są one np. w Iozporzą,dzeniu Rady Ministrów z dn. 10 
stycznia 1951 r. w sprawie uposażenia. i automatycznego przechodze­
nia nauczycieli do wyższych grup uposażenia.. Dz. U. R. P., Nr 7, 1951, 
poz. 58, regulującym uposażenia nauczycieli tych różnych typów szkół. 

10) J. Nyka. Reforma szkolnictwa zawodowego. "Przegląd Zagad­
nień Socjalnych", Rok I. (XXV), Nr 1 (4), Warszawa, 1951, str. 90-91. 
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ziomem szkołom stopnia licealnego 11). W końcu szkoły i licea. 
felczerskie pOdlegają Ministerstwu Zdrowia 12) • 

Wszystkie powyższe urzędy centralne muszą uzgadniać z Mi­
nisterstwem Oświaty programy przedmiotów ogólnokształcących; 
ministerstwo to zatwierdz:a również podręczniki dla tych przed­
miotów i szkoli nauczycieli. Ustalanie zaś wytycznych w zakre­
sie organizacji i programu wychowania fizycznego we wszyst­
kich w ogóle szkoła~h i nadzór nad ich realizacj ą należy do 
Głównego Komitetu Kultury Fizycznej, istniejącego przy Prezy­
dium Rady Ministrów 13). 

Komitet ten posługuje się rozbudowaną na cały kraj siecią 
Urzędów i Inspektoratów KUltury Fizycznej 14). 

Administracja szkolna 

Każdy z głównYCh urzędów centralnych, wymienionych w po­
pr21ednim rozdziale, posiada własną odrębną sieć organizacyjną 
nadzoru szkolnego, obejmującą cały kraj. 

Sieć organi2lacyjna Ministerstwa Oświaty Odpowiada mniej 
więcej strukturze przedwojennej. Państwo podzielone jest na 
14 okręgów szkOlnych, Odpowiadających politycznej organizacji 
państwa na wojeWÓdztwa 15). Na czele każdego okręgu stoi 
Kurator Okręgu Szkolnego, mianowapy przez Prezydenta R.P., 
który na terenie swego okręgu jest przedstawicielem naczelnej 
wl'a.dzy szkolnej. Ma on do pomocy urząd, zwany Kuratorium 
Okręgu Szkolnego. Do jego zakresu działania, ustalonego wpro­
wadzonym w życie w 1945 r. "projektem Statutu" 16), należy 
administrowanie instytucjami oświatowymi i wychowawczymi 
oraz szkołami ogólnokształcącymi, jakO też kontrola i o~ieka nad 
szkolnictwem, wychowaniem przedszkolnym i oświatą w okręgu. 

11) Wynika to z rozporządzenia ministrów: Szkół Wyższych i Nau­
Id, Oświaty, Zdrowia oraz SprawiedliwoŚci z dn. 1 czerwca. 1951 r. w 
sprawie trybu postępowania. przy przyjmowaniu kandydatów na I rok 
studiów do szkół wyższych na rok szkolny 1951-2 (§ 9). Dz. U. R. P., Nr 
31, 1951, poz. 246. 

12) Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zawodzie felczerskim. Dz. U. R. P., 
Nr 26, 1950, poz. 336. 

13) Utworzony ustawą z dn. 30 grudnia 1949 r. o organizacji spraw 
kultury fizycznej l sportu. Dz. U. R. P ., Nr 65, 1949, poz. 526, "celem 
stworzenia najpomyślniejszych warunków upowszechmenia kultury fi­
zycznej oraz podniesienia poziomu ideow.ego i wychowa'."czego r~cJ:lU 
sportowego, jako najważniejszych czynmków wychowan~a .mlodziezy, 
wszechstronnego rozwoju mas pracujących i przy go towaru a ich do wy­
dajnej pracy i obrony Ludowej Ojczyzny". GKKF "jest państwowym 
organem planowania, kierownictwa i kontro~i całokształtu spraw kul­
tury fizycznej i sportu". 

14) Dr S. Białas. Organizacja szkolnictwa, str. 99-101, 103. 
15) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 5 września 1946 r. o Okrę­

gach Szkolnych. Dz. U. R. P., Nr 47, 1946, poz. 269. 
16) O. Kotula - W. Weinert. Poradnik dla nauczycieli, kierowników, 

dyrektorów szkół oraz pracowników administracji szkolnej. Tom I, 
Warszawa, 1946, str. 52-55. 

Dr S. Białas. Organizacja szkolnictwa, str. 22 i nast. 
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POdlegają mu również wszystkie sprawy personalne nauczycieli 
w okręgu. 

Podobnie jak przed wojną, każdy okręg podzielony jest na ob­
wody szkolne, których liczba, tak jak i okr~gÓW .szkolnyc.h, za­
stał8l . powiększona w stosunku do przedwoJ,enneJ. Obecrue ka­
żdy powiat polityczny stanowi odrębny obwod szkolny, na czele 
którego stoi Inspektor szkolny 17). Ma on do pomocy urząd zwa­
ny Inspektoratem Szkolnym. Zakres działania Inspektora obej­
muje realizację powszechnego nauczania i wychowania szkol­
nego, wychowanva przedszkolnego, dalej oświatę i kulturę do­
rosłyc-h. Ponadto sprawuje <ln opiekę i nwdzór nad zakładami 
wychowawczymi dla dziatwy i młodzieży. Szkoły średnie nie 
podlegają mu 18). 

Nadzór nad szkołami średnimi, kontrolę właściwego wypeł­
niania przez nie programu naukowego i wychowawczego, jak ró­
wnież nadzór nad działalnością Inspektorów SzkOlnych, wyko­
nuj1e Kurator okręgu szkolnego za pośrednictwem Wizytato­
rów 19), zaś nadzór nad pracą Kuratoriów wykonUje Minister­
stwo Oświaty za pomocą Wizytatorów Ministerialnych. 

Sieć organizacyjna szkół artystycznych, podległyCh Min'ister­
stwu Kultury i Sztuki, opiera się na komórkach administracji 
ogólnej 20), podobnie j ak i szkolnictwa rOlniczego, podległego 
Minist~rstwu Rolnictwa i Reform Rolnych, nad którym nadzór 
&prawują Oddziały Szkolenia Kadr przy Prezydiach WojeWÓdZ­
kich Rad Narodowych (Wydziały Rolnictwa i Leśnictwa) 21). 

Przy Ministrze Rolnictwa i Reform Rolnych powstała w stycz­
niu 1948 r. "Rada Naukowa" 22). Brak jest jednak danych co do 
jej składu i zakresu działania. 
Bezpośredni nadzór nad podległymi mu szkołami sprawuje 

CUSZ za pośrednictwem 14-tu Dyrekcji Okręgowych Szkolenia 
Zawodowego, znajdujących się w każdym mieście wojeWÓdzkim 

17) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 8 listopada 1946 r. w 
sprawie podziału okręgów szkolnych na obwody szkolne. Dz. U. R. P., 
Nr 12, 1947, poz. 48. 

18) Dr S. Bialas. Organizacja szkolnlctwa, str. 32 i nast. 
O. Kotula - W. Weinert. Poradnik. Tom I, str. 76 i nast. 
19) O. Kotula - W. Weinert. Poradnik. Tom I, str. 67 i nast. 
Dr S. Bialas, organizacja. szkolnictwa, str. 25 i nast. 
20) Rozporządzenie kierownika Resortu Kultury i Sztuki, wydane w 

porozumieniu z kierownikiem Resortu Administracji Publicznej z do. 
5 paadziernika 1944 r. o utworzeniu organów Kultury i Sztuki przy 
urzędach wojowódzkich i starostwach powiatowych. Dz. U. R. P., Nr 7, 
1944, poz. 37. 
21) Dekret z dn. 26 października 1950 r. szkolnictwie rolniczym. Dz. 

U. R. P., Nr 49, 1950, poz. 44l. 
Kalendarz Robotniczy na rok 1951, Łódt, 1950, str. 326-327. 
Rady Narodowe utworzone zostały w każdym województwie, powie­

cie, mieście i gminie Wiejskiej na podstawie ustawy z dn. 11 wrześ­
nla 1944 r. o organizacji i zakresie działania Rad Narodowych. Dz. U. 
R. P., Nr 5, 1944, poz. 22. 

22) "Zycie Nauki". Tom VI, Kraków, 1948, str. 62. 
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i obejmujących szkoły zaw<>dowe na terenie tego wojewódz­
twa 2S). 

Kontrola społeczna 

Oprócz fachowej sieci nadzorczej, prowadzonej przez urzędy 
centralne, istnieje od 1945 r. w całym kraju osobna i niezależna. 
<>d niej sieć kontrolna, podległa władzom partyjnym or.az tzw. 
"czynnikom społecznym" . Kontrola ta wykonywana jest prnez 
Komisje Oświatowe Rad Narodowych, prnez Komitety Rodzi­
cielskie, oraz Komitety Opiekuńcze. 

Komisje Oświatowe Rad Narodowych istnieją we wszystklch 
jedn<>stkach administracyjnego podziału państw.ai 1 w granicach 
swej właściwości terytorialnęj roztaczają kontrolę nad wszyst­
kimi kursami i szkołami, tudzież opiekują się internatami i 
miejscami wypoczynku i zajęć uczniów 24). Do ich zakresu na­
leżą przede wszystkim sprawy <budżetowe i kontr<>la n'ad pra­
widłowym wydatkowaniem funduszów budżetu danego samorzą­
du terytorialnego na cele oświaty i kultury. Do ich kompetencji 
należy również "czuwanie nad ogólnym kierunkiem wychowa­
nia w duchu demokratycznym", oraz rozpatrywanie wniosków 
kierownictwa szkół o uk'aranie rodziców za niewykonywanie 
przez ich dzieci obowiązku s2'Jkolnego. 

KomitJety Rodzicielskie 25) utworzone zostały we wszyst kich 
szkołach ogólnokształcących i zawodowych oraz w przedszko­
lach. Zadaniem tych Komitetów jest współpraca ze szkołą, m .i.: 

"w dążeniu do pełnej realizacji powszechności naucz~a w szko­
le podstawowej oraz udostępnienia dzieciom robotnikow, mało­
rolnych i średniorolnych chłopów dalszego kształcenia się, w 
czuwaniu nad demokratycznym ,kierunkiem wychowania dzieci 
i w zwalczaniu wpływów elementów reakcyjnych na dzieci 1 
mł<>dzież". 

Poza tym mają one na celu organizowanie dożywiania, zaopat­
rywania w odzież, podręczniki itp. dzieci, które tego potrze­
bują26). 
Równocześnie z utworzenvem Komitetów Rodzicielskich, tym­

że samym zarządzeniem Ministra Oświaty, zostały powołane 

23) Ustawa z dn. 10 lutego 1949 r. o zmianie naczelnych władz go-
spodarki narodowej. Dz. U. R. P., Nr 7, 1949, poz. 43. 

Kalendarz Uczniowski na rok szkolny 1950-51, Ł6~, 1950, str. 128. 
24) Okólnik Nr 40 MinJsterstwa. Oświaty z dn. 11 sierpnia 1945 r. 
Patrz: O. Kotula-W. Weinert. Poradnik. Tom I, str. 102 i nast. 
25) Zarządzenie Ministra. Oświaty z dn. 26 lutego 1949 r. Patrz: Dr 

S. Białas. Organizacja. szkolnictwa, str. 59-61. 
26) W skład Komitetu Rodzicielskiego wchodzi z urzędu kierownik 

(dyrektor) szkOły zaś w szkołach o kilku nauczycielach - ponadto je­
den nauczyciel dalej jeden lub dwóch przedstawicieli Szkolnego Ko­
mitetu opieku'ńczego, oraz przedstawiciele rodz~ców uczni~w danej 
szkoły, wybierani corocznie w jawnym głosowaruu w liczble ogólnej 
nie większej niż podwójna liczba oddziałów w danej szkole. 
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do <życia SzkOlne-Komitety Opiekuńcze 27). Są one tworzone z 
inicjatywy partii politycznych i organizacji społecznYCh Uw za­
kładach pracy, fabrykach, majątkach państwowych i spółdziel­
niach wiejskich". Zadaniem tych Komitetów jest : 

."zbli:2!enioe szkOły do życia, do warsztatów pracy, związanie jej 
mocno z klasą robotniczą i masami chłopskimi i ułatwienie jej 
wychowania dzieci w duchu demokratycznym, w duchu nowych 
zadań, jakie stawia przed młodzieżą rzeczywistość naszego kraju 
n~ jego drodze do bUdowy podstaw socjalizmu". 

W tym celu Komitety te mają inicjować spotkania młodzie­
ży z przodownikami pracy, działaczami robotniczymi i społecz­
nymi. Poza tym ich przedstawiciele biorą udział! w komisjaCh 
egzamin'ą,cyjnych końcowych i dojrzałości, inicjują premiowa­
nie uczniów wyróżniających się w nauce i pracy społecznej i 
nauczycieli, udzielają pomocy: w prowaodzeniu remontów szkol­
nych itp. 

"Przed roklem przebudowane, działające na zasadzie klasowej 
KomitJety rodzicielskie i Komitety opiekuńcze, są pomocnikami 
w szkolnej pracy wychowa wczej i dydaktycznej " 28) . 

Utrzymanie szkół 

Obowi:ązek zakładania i utrzymania szkół powszechnych cią­
ży, według obowiązujących jeszcze przepisów ustawy z 1922 r.29 ) , 

na państwie i n a gminie. Zakładanie szkól: powszechnych odby­
wa się według planów sieci szkolnej, opracowanych przez in­
spektorów szkolnych, zatwierdzonych przez kuratorów szkol­
nych na podstawie opinii powiatowych Komisji Oświatowych 
Rad Narodowych. ~ażda szkoła powszechna obsługuje jeden ob­
wód szkolny tak utworzony, aby droga dziecka do szkoły nie 
przekraczała 3 km, zaś obwód skupiał nie więcej niż 650 i nie 
mniej niż 40 dzieci. Aby jednak wszystkie dzieci mogły ukoń­
czyć pełną szkołę 7-klasową, tj. najwyżej zorganizowaną szkołę 
powszechną, obecnie przemianowaną na szkołę "podstawową" , 
org'anizuje się t zw. "szkoły zbiorcze" . Do szkół tych uczęszcza 
młodzież ze szkół niepełnych, tj . ni~j zorganirowanych, nie po­
siadaj ących klas V-VII. Droga dziecka do szkoły zbiorczej nie 
może przekraczać 4 km. 

Odpowiednich pomieszczeń dla szkół powszechnych ma obo-

27) Dr S. Białas. Organizacja. Szkolnictwa.. Str. 61-63. 
Komitety te w liczbie 9-11 osób powołyWane są, przez Rady Zakła­

dowe, komitety fabryczne itp. Poza tym zapraszają one do swego gro­
na dyrektora (kierownika) szkoły, jednego z nauczycieli oraz przed­
stawiciela Komitetu ROdzicielskiego. 

28) Kalendarz Uczniowski 1950-51. str. 124. 
Kalendarz RObotniczy 1951. str. 323. 
29) Ustawa z dno 17 lutego 1922 r. o zakładaniu ł utrzymywaniu 

pUblicznych szkół powszechnych. Dz. U. R. P., Nr 18, 1922, poz. 143, 
~ieniona i uzupełniona kilku późniejszymi rozporządzeniaml Prezy­
denta R. P. i dekretami. 
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wiązek dostarczyć gmina. Ona 1:!eż ma szkoły zaopatrzyć całko­
wiciJe w urządzenia wewnętrzne oraz dostarczyć mieszkań nau-
czycielom tych szkół. " . 
Szkoły średnie utrzymuje panstwo, zas prywatne szkoły sred­

nie - instytucj e będące ich właścicielami. Państwo, względnie 
te instytucje, mają również zapewnić swym szkołom pomiesz­
czenie i urządzenia ;wIewnętrzne. 

Szkolnictwo powszechne 

W myśl ustawy z 1932 r.SO), której przepisy nadal obowiązują, 
nauka w zakresie szk~ powszęchnej jest obowiązkowa dla ka­
żdego dziecka:. Obowiązek szkolny trwa 7 lat , zaczyna się zaś w 
tym roku kalendarZO\\'Ym, w którym dziecko kończy 7 lat życia. 

Organizacja szkolnictwa powszechnego opi1era się formalnie 
ciągle jeszcze na powyższej ustawie z 1932 r., dokonano jednak. 
wiele daleko idących zmian. Przeprowadzone one :wstary wyłą­
cznie drogą instrukcji Ministerstwa Oświaty, wydawanych w 
oparciu o dekret z 1945 r.SI). Do naj istotniej szych naltężą: zmia­
na nazwy szkół powszechnych na "szkoły podstawowe ", oraz 
włączenie szkół powszechnych w jednolity system w połączemu 
ze szkołami średnimi ogÓlnokształcącymi 82). 

Szkoła podstawowa obejmuje dzieci w wieku od 7-13 lat, któ­
re w niej wypełniają swój obowiązek szkOlny. Uczęszczanie do 
tych szkół jest obowiązkowe. Szkoła zasadnicza podzielona jest 
na 7 klas o jednolitym programie nauczania w całym państwie. 
Ze względu na niedostateczną ilość dzieci nie wszędzie mogą być 
jednak tworzone szkoły tzw. pełne, posiadaj ąc'e 7 klas, obsługi­
wane przez kilku nauczycieli 1 przerabiające pełny materi:ał na­
uczania. Przy mniejszej ilości dzieci tworzone są Szkoły "nie­
pełne", któl'le w ciągu trwania obowiązku szkol?ego pr~rabiają 
tylko skrócony program nauczania. W ten sppsob szkoła o 1 na­
uczycielU, przy 40 dzieciach uczęszczających do tej Szkoły, prze­
rabia tylko 4 klasy programowe; szkoły o 2 nauczycielach, 'S)rzy 
41-80 dzieci, przerabiają tylko 6 klas programowych 33 ). Plan 
6-letni przewiduje zmiany tej organizacji. Przy liczbie dzi~ci 
41-60 ma powstać szkoła z 2 nauczycielami i 5 klasami, przy 
liczbi,e dzieci 61-80 w obwodzie szkolnym ma być zorgani7AlWana 
szkoła z 3 nauczycielami i 6 klasami, zaś przy liczbie ponad 80 
dzieci ma powstać pełna szkoła 7-klasowa z 4 i więcej nauczy­
cielami 34). Równocześnie zagęszczana coraz bardziej sieĆ szkół 
zbiorczych starać się ma zaradzić pokrzywdzeniu dzieci z tnnie-j ­
szych, niepełnych szkół, które w swych szkołach pOZbawione są 

30) Ustawa z dn. 11 marca 1932 r. o ustroju szkolnictwa. Dz. U. R. P., 
Nr 38, 1932, poz. 309. 

31) Dekret z dn. 23 listopada 1945 r. o organizacji szkolnictwa w 
okresie przejściowym. Dz. U. R. P., Nr 2, 1946, poz. 9. 

32) Dr S. Blałas. Organizacja szkolnictwa, str. 39 i nast. 
33) Dr S. Białas. Organizacja szkolnictwa. Str. 41-43. 
34) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa w planie sześcioletnim. 1951, 

str. 32. 

SZKOLNICTWO POWSZECHNE I ŚREDNIE 149 

możności nauki, obejmująoej pełny 7-letni program nauczania. 
Szkoły zbiorcze gromadzą w klasach V -VII, oprócz dzieci z wła­
snego obwodu szkoln~go, również dzieci z obwodów sąsiednich, 
w których istniej ą szkoły niepełne. 

W 1950 r. było na terenie całej Polski ogółem 22.762 szkół 
POdstawow.ych, obejmUjących 3.357.000 dzileci35). Obecnie co 
siódma gromada ma szkołę 7 -klasową. Do szkół nie pełnych, 
4-klasoWYCh, uczęszczało w 1950 r. 203.600 dzieci. Plan gospo­
darczy na rok 1951 pr:rewidywał, że nauczaniem w szkoł'a.ch 7-
klasowych będzie objętych w 1951 r. 80,4% dzieci 36). 

Instytucją, która przeznaczona jest dla dzieci młodszych, w 
wi'eku 3-7 lat, są przedszkola. W Jesieni 1950 r. czynnych było 
7.710 przedszkoli, obejmujących 3'43.000 dzieci, które znajdowały 
się pod opieką 10.000 przedszkOlanek 37). Plan 6-letni przewiduj e 
rozbudowę si<eci przedszkoli do 11.400 i objęcie nimi 560.000 dzie­
ci, które "rozwijać się w nich będą i WYChowywać w zdrowej so­
cj.alistycznej atmosferze". Nowe przedszkol'a zakładane są w 
osrodkach prZJemysłowych, zaś na wsi mają one być zakładane 
głównie w Państwowych GospOdarstwach Rolnych (P.G.R.), 
Państwowych Ośrodkach Maszynowych (P.O.M.) oraz w "rolni­
czych spółdzielniach produkcyjnych". Równ{)cześnie ma nastą­
pić zmian'aJ w tym kierunku, rie w miejsce dotychczasowych 6-
godzinnych, organizowane będą przedszkola 9-godzinne 38) • 

Wedle dotychczas ObOwiązujących przepisów ustawy z 1932 r., 
przedszkola powinny n{)sić charakter ' . zakładów pUblicznych, 
t.zn. korzystać z nich po,winny bezpłatnie wszystkie dzieci w 
wieku przedszkolnym danej {)kolicy w promieniu 1 km. powinny 
one być w zasadzie 2-oddziałowe, dla starszych i młodszych 
dzieci. Opiekę nad nimi sprawuje inspektor szkolny w danym 
powiecie, któremu w pracy dopomagają instruktorki WYChowa­
nia przedszkolnego 39). 

Szkolnictwo średnie ogólnOkształcące 

Przedwojenna organizacja szkolnictwa średniego ogólno­
kształcącego została gruntownie zmieniona i zbliżona do wzo­
rów sowieckich. W latach 1945-1948 zostały zlikwidowane stop­
niowo wszystkie 4-letnie gimnazja; klasę naj niższą zniesiono, 
pozostałe 3 klasy wyższe zostały wcielone do nowego typu liceum 
ogólnokształcąClego 40). 

Zreorganizowane zostały równocześnie licea ogólnOkształcące. 
Liceum nowego typu jest 4-letnie i składa się z trzech klas do­
tYchczasowego gimnazjum 1 jednej klasy dotychczasowego li­
ceum. Jak z tego wynika, nowa organizacja szkolnictwa śred-

35) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 318-319. 
36) Ustawa z dn. 23 marca 1951 r. o narodowym planie gospodar_ 

CZYIIl na rok 1951. Dz. U. R. P., Nr 18, 1951, poz. 146. 
37) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 318. 
38) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 50. 
39) Dr S. Blałas. Organizacja szkolnictwa. Str. 39-41. 
40) Dr S. Białas. Organizacja szkolnictwa. str. 63-65. 
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niego, wprowadzając 4-1etnie nauczanie "na stopniu licealnym", 
skróciła o 2 lata czas nauczania w szkole średniej, do której 
obecnie przyjmowani są uczniowie z VII klasy szkoły podsta­
wowej. Równocześnie o jeden rok skrócono czas nauki przed do­
puszczeniem do egzaminu dojrzałości. Dawniej nauka przed 
egzaminJem dojrzałości obejmowała 12 la.t: 6 w s~ole pow· 
szechnej, 4 w gimnazjum i 2 w liceum; według nowej organi­
zacji trwa ona tylko 11 lat: 7 "na stopniu pOdstawowym" i 4 
"na stopniu licealnym". 

W jesieni 1948 r. wprowadzono nową formę organizacyjną, 
t.zw. "szkoły 11-letnie". Szkoły te powstały przez zespolenie peł­
nej szkoły pOdstawowej 7-letniej z nowego typu liceum 4-1etnim. 
Nowa organizacja ma na celu: 

"zbliżenie szkoły średniej do dziecka chłopskiego i robotniczego, 
umasowienie j ej oraz pOdniesienie poziomu kształcenia na stop­
niu podstawowym" 41). 

W chwili obecnej istnreją zatem dwa typy szkół średnich ogól­
nOkształcących. Jednym są 11-letnie szkoły "ogólnokształcące 
stopnia pOdstawowego i licealnego", Obejmujące klasy I-XI. 
Drugim typem są szkoły "ogólnokształcące stopnia licealnego", 
Obejmujące klasy VIII-XI. Numeracja klas jest taka sama, jak 
odpowiednich klas szkoły 11-J.etniej, programowo nie ma rów­
nież żadnej różnicy pomiędzy tymi klasami. Do obu tych szkół, 
tj. do klas VIII-XI przyjmowane są dzieci po ukończeniu 7-let­
niej szkoły pOdstawowej 42). 

Szkoła 11-łetnia jest w zakres1le klas I-VII obowiązkową szko­
łą podstawową, do której przyjmowani są uczniowie z normal­
nie określonego obwodu szkolnego, zaś klasy V-VII mogą speł­
niać rolę klas zbiorczych w stosunku do okolicznych szkół nie­
pełnYCh. W zakresie klas stopnia licealnego (klasy VIII-XI) ka­
żda szkoła ogólnokształcąca jest szkołą zbiorczą, mającą obsłu­
żyć wszystkie podstawowe szkoły swego rejonu szkolnego. Do 
żadnej szkoły ogÓlnokształcącej stopnia podstawowego i liceal­
nego nie mogą być przyjmowani uczniowie spoza pOdstawowego 
lub zbiorczego obwodu danej szkoły. Szkoły ogólnokształcące są 
w zasadzie ,koedukacyjne. Jednak w miejscowościach, w któ­
rych jest więcej nitl; jedna taka szkoła, są organizowane odręb-
ne szkoły męskie i żeńskie. -

W jesieni 1950 r. jednolitych szkól 11-letnich było ogÓłem 335, 
obejmujących 219.205 uczniów, w tym 100 zorganizowanych 
świeżo w miejscowościach, w których szkół średnich dotąd nie 
było. Szkoły te znajdują się przeważnie nru prZJedmieściach 1 
wsiach 4J!). Sześcioletni plan gospodarczy nie przewiduje rozbu­
dowy szkolnictwa średniego ogólnokształcącego: 

"J est to wynikiem konieczności wielkiej rozbudowy szkolnic-

41) Kalendarz Uczniowski 1950-51. str. 122; dosłownie ten sam tekst 
podaje Kalendarz Robotniczy 1951. str. 320. 

42) Dr S. Białas. Organizacja szkolnictwa. Str. 68-71. 
43) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 320. 
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twa zawodo~go, związanej- bezpośJ.'lednio z przygotowaniem kadr 
dla realizacji gospodarczych i socjalnych zadań planu" 44). 

Szkołw ogólnokształcąca stopnia licealnego ma być również 
dostępna dla młodzieży pracującej zawodowo i w tym celu w sze­
regu szkół były organizowane specj alne grupy popołudniowe o 
normalnym rocznym programie nauczania. Równocześnie Mi­
nisberstwo Oświaty przejęło kształcenie w drodze koresponden­
cyjnej w zakresie SZkoły średniej, prowadzone dotąd przez róż­
ne organizacj e 45) • 

Dostęp do klas VIII-XI, klas stopnia licealnego, nie jest za­
pewniony dla wszystkiCh. Przyjmowanie do nich Odbywa się na 
podstawie decyzji "społecznych komisji kwalifikacyjnych" 46), 
os~atnio pr~zwanych "komisj ami społ!eczno-pedagogicznymi", 
ktore składaJą się z "przedstawicieli miejscowego społeczeństwa 
i pr~stawicieli masowych organizacji, znających środowisko 
mieJscowe" 47). W rezultacie tej selekcji odsetek dzi'eci robotni­
czych i ChłopskiCh w s:Molnictwie średnim wynosił w 1950 r. 
53 %. . 

Szkolnictwo zawodOwe (przemysłowe) 

~rganizacj a szk.olnictw~ zaWOdowego ulegała kilkakrotnym 
zmIanom po wojrue. Do ruedawna jeszc:lJe Obowiązywał w zasa­
dzie przedwojennY' podział naJ trzy zasadnicze typy, na szkoły 
stopnia niższego, stopnia gimnazj alnego i stopnia licealnego 48). 

Szkoły te mogły być organizacyjnie łączone w j eden zakład 
SZkOlny, obejmujący pod wspólną nazwą, np. "Państwowa Szko­
ła Przemysłowa", kilka szkół zawodowych różnych typów i róż­
n!~~ Specjalnośc~. Od jesieni 1950 r. ustrój ten -zaczęto zmie­
ruac 49), lecz doplero w lecie 1951 r. zmiany te zostały zalega­
lizowane przez odpowiednie akty prawodawcze ~O). 

'1f!owy ustrój szkolnictwa zaWodowego został oparty "na wy_ 
probowanych wzorach radzieckich i naszych powojennyCh do-

44) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 38. 
45) Kalenda!z Uczniowski 1950-51. Str. 125. 
46) Dr S. Blałas. Organizacja szkolnictwa. Str. 69. 
47) Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 125. 
48) Dr S. Białas. OrganizaCja szkolnictwa. Str. 71-77. 
~9) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 323-326' Kalendarz Uczniow-

skl 1950-51. Str. 90-91. ' 
50) Rozporzą,dzenie R:"dy Ministrów z dn. 23 czerwca 1951 r. w spra_ 

Wie prowadzerua szkolnictwa zawodowego oraz zakresu działania Cen­
tralnego Urzędu Szkolenia Zawodowego. Dz. U. R. P., Nr 36, 1951, poz. 
277, oraz dekret z dn. 2 sierpnia 1951 r. o pracy i szkoleniu zawodo­-:lf młodocianych w zakładach pracy. Dz. U. R. P., Nr 41, 1951, poz. 

Wymienione akty prawne zostały omówione w artykułach: J. Nyka: 
Reforma szkolnictwa zawodowego. "Przegląd Zagadnień Socjalnych", 
Rok I (XXV), Nr 1 (4), 1951, str. 90-91; oraz 

Adela Rusinowa. Nowe założenia szkolenia zawodowego i ochrony 
pracy młodocianych. "Przegląd Zagadnień Socjalnych, Rok I (XXV), 
Nr 2 (5), 1951, str. 36-44. 
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,Ji" 

świadczeniach" 51). Zmienił on gruntownie dotYChczasową orga­
nizację, dotYChczasowe metody i założenia. 

"Zmiana dotYChczasowej organizacji szkolnictwa zawodowego 
umożliwi pogłębienie programu i lepsze niż dotYChczas przygo­
towanie uczniów do wybranego zawodu. Szkolenie t.z'Wt omnibu­
sów w okresie stałego rozwoju techniki i specjalnej produkcji 
jest nie tylko niepotrzebne, ale i szkodliwe ... Postulaty socja­
listycznej pedagogiki wymagają, aby szkolenie warsztatowe zo­
stało oparte na procesach produkcyjnych. Umożliwia to wpro­
:wadzenie do warsztatu szkolnego atmosfery, jaką żyje kiasa ro­
botnicza. Uczniowie zapoznają się z takimi problemami, jak pla­
nowanie produkcji, walka o zwiększenie wydajnc-ści pracy, so­
cj alistycZl1Je współzawodnictwo, racj onalizacj a, obniżka kosztów 
własnych" 52). 

Wedle nowej organizacji szkolnictwa zaWOdowego młodzież 
ma zdobywać kwalifikacje zawodowe dwiema drogami" a. więc 
w "szkołach dla młodzieży, pracującej zawodowo", tj. przez pra- ' 
cę w produkcji i równoczesne szkolenie się w zakładzie pracy, 
lub też przez naukę w szkołach zawodowych określon'ego kierun­
ku i następne "wejście do produkcji" w charakterze robotnika 
przyuczonego, kwalifikowanego lub technika, zależnie 'Od typu 
ukończonej szkoły. 

Nowa organizacja wyróżnia 3 zasadnicze typy szkół zawodo­
wych: szkoły przysposobienia zawodowego, zasadnicze szkoły za­
,wodowe i "technikumY''' . Wszystkie inne typy szkół zostają sto­
pniowo zniesione 53). 

Szkoły Przyspooobieniru Zawodowego przeznaczone są dla mło­
dzieży od 16-19 lat, mającej ukończone 4 klasy szkoły podsta­
wowej, a nie posiadającej przeszkolenia zawodowego. Nauka 
trwa 5-11 miesięcy i ma 'składać się z praktycznej nauki zawodu 
CN warsztacie szkolnym lub w samej fabryce, hucie, kopalni, w 
ogóle w zakładzie produkcyjnym. Ma ona zawierać również ele­
menty wykształcenia ogólnego. Zakończona będzie egzaminem 
prred kOmisją szkolną, na podstawie którego uczeń otrzyma sto­
pień kwalifikacyjny "w zakresi;e specjalności masowej". Szkoły 
przysposobienia zawodowego przygotowują kadry robotników 
przyuczonych do za wod u 54) • 

Zasadnicze Szkoły Zawodowe powstają w miejsce dotychcza­
sowych średnich szkół zawodowych, gimnazjÓw i liceów zawodo­
wych I stopnia. Opierają się one na 7-klasoWl€j szkole podsta­
wowej i mają kształcić młodzież na wykwalifikowanych robot­
ników; egzamin 'Ostateczny decyduje o stopniu zaszeregowania 
w zawodzie. Nauka ma trwać 2 lata. Szkoły te mają się dzielić 
na szkoły dla młodzieży pracującej zawodowo, oraz Szkoły dla 

51) J. Nyka. Reforma szkolnictwa zawodowego. Str. 90. 
52) "Przegląd Zagadnień Socjalnych", Rok I (XXV). Nr 1 (4), 1951. 

Str. 107 (Kronika.). 
53) W. Ożga.. Rozbudowa. szkolnictwa. Str. 19-24. 
J. Nyka. Reforma. szkolnictwa zawodowego. Str. 90. 
54) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 325. W. Ożga. Rozbudowa szkol­

nictwa. Str. 19. 
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młodzieży niepracuj ąooj. W szkołach pierwszego typu młodzież 
zdobywa praktykę zawodową w zakładzie produ~cji, zaś naukę 
teoretyczną w szkole. W szkołach dla niepracujących tak nauka 
praktyczna, jak i teoretyczna, odbywa się w szkole. Liczba go­
dzin nauki i programy nauczania są w obu typach szkół jedna­
kowe. 

"Technikumy" przyjmują młodzież z ukończoną 7-klasową 
szkołą podstawową. Nauka trwa 4 lata w kierunkach technicz­
nych, zaś 3 lata w kLerunkaeh ekonomicznych (dawne handlo­
we). Ukończenie technikum oraz złożenie egzaminu końcowego 
i pracy dyplomowej daj e tytuł "technika". Szkoły te są na­
miastką dawnych liceów zawodowych, mają jednak obniżony 
poziom nauczania. Zostały one dostosowane do tego samego 
wzoru, jaki zastosowano do szkół średnich ogólnokształcących 
stopnia licealnego. Ukończenie technikum uprawnia do wstępu 
na wyższą uczelnię. _ 

Technikumy organizują również naukę w godzinach popołud­
niowych dla pracujących, przy czym kurs tlen trwa 4-5 lat. Or­
ganizowane są również studia korespondencyjne w tzw. "tech­
nikumach zaocznych". 

Skrócenie czasu nauczania w zasadniczych szkołach zawcdo­
wy~h z 3 do 2 lat, zaś w technikum ach z 5 do 4, a w nie­
ktorych wypadkach do 3 lat, miało rzekomo być możliwe przez 
zwężenie specjalizacji i wyeliminowanie z programów "balastu 
zbytecznych wiadomości" 55), jak równi'eż przez "położenie na­
cisku w nauczaniu na te przedmioty i ćwiczenia, które są nie­
zbędne do wykonywania danego zawodu" 56). 

Zastąpienie doszkalania młodocianych pracowników w SzkGI­
łach dokształcających 57) obOwiązkowym szkoleniem zawodowym 
w zakładach pracy ma łączyć: 

"podnoszenie kwalifikacji zawodowych 1 ogólnych mas pracu­
jących ze stałym wzrostem wydajnOŚCi pracy zakładów produk­
cyjnYCh, pozwala na optymalne wykorzystanie maszyn i urzą­
dzeń fabrycznych j l€dnocreśnie dla celów produkcyjnych i szko­
leniowych, oraz korzystanie z kadr instruktorskich bez koniecz­
ności odrywania ich od produkcji" 58). 

Pod względem ilości uczniów szkolnictwo zawodowe zostało 
ogromnie rozbudowane w okresie powojennym. W 1950 r. obej­
mowało ono około pół miliona uczniów. Według planu gospodar­
czego na 1951 r. 59 ) na kursach zawodowych i w szkołach przy­
sposobienia- zaIWodowego miało zostać przeszkolonych około 

55) J. Nyka. Reforma szkolnictwa zawodowego. Str. 91. 
56) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 19. 
57) Było wymagane dawniej: Rozporządzenie Ministra Pracy i Opie­

kł społecznej z dn. 9 kwietnia 1949 r. wydane w porozumieniu z Mini­
strem Oświaty oraz z Ministrem Przemysłu l Handlu o wykonaniu obo­
wiązku szkolnego przez młodocianych. Dz. U. R. P., Nr 28, 1949, poz. 
207. 

58) J. Nyka. Reforma szkolnictwa zawodowego. str. 91. 
59) Ustawa z dn. 23 marca 1951 r. o narodowym planie gospodar­

czym na rok 1951. Dz. U. R. P., Nr 18, 1951, poz. 146. 
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631.000 osób. Ogólna liczba absolwentów szkół zawodowych I sto­
pnia miała wzrosnąć do 100.000, zaś szkół zawodowych II stop­
nia: - do 45.900. W chwili obecnej około 1/ 3 uczniów szkół za­
wodowych pochodzi ze wsi. Dla szkolnictwa zawodowego rozbu­
dowana również została sieć internatów, w których w 1950 r. 
znajdowało się na całkowitym utrzymaniu państwa 6.000 sie­
rot. Ogromny nacisk kłrudziony jest na zwiększenie procentu 
dziewcząt w szkołach zawodowych, które w szkcłach metalowych 
mają w przyszłości stanowić 1/5 ogółu młodzieży, w szkołach 
bUdowlanych i chemicznych 1/2, zaś w szkołach przemysłu 
odzieżowego 80% 60) • 

Absolwenci wszystkich szkół zawodowych zobowiązani są do 
pracy w zakresie swoich specjalności w oznaczonej instytucji 
państwowej lub samorządowej, albo w innym oznaczonym uspo­
łecznionym zakładzie pracy 61). Przewodniczący Państwowej Ko­
misji Planowania Gospodarczego ustala corocznie ilościowy plan 
zatrudnienia absolwentów, sporządzony na podstawie wniosków 
zainteresowanych ministrów. Obowią:rek pracy powstajle z dniem 
doręczenia absolwentowi nakazu, wydanego przez Prezesa CUSZ 
lub ministra, któremu podlega szkoła, którą absolwent ukończył. 
UChylający się od tego obowiązku narażają się na kary grzywny 
i aresztu do 6 miesięcy. Nakaz określa zakład pracy, do którego 
kieruje się absolwenta: oraz czas trwania obowiązku pracy. 

Inne typy szkolnictwa 

Dużą gałąź szkolnictwa zawodowego stanowi szkolnictwo rol­
nicze. ffiegało ono kilkakrotnej reorganizacji i obecnie istnieją 
3 zasadnicze typy szkół, które Odpowiadają poprzednio {lpisa­
nym typom szkolnictwa przemysłowego 62). 

Pierwszą formą szkolenia rolnicrego jest przysposobienie rol­
nicze. Obejmuje ono. młodzież Skupioną w organizacji "Służba 
Polsce", oraz dorosłych pracowników "socj alistycznego rolnic­
twa". Organizacyjnie Zlbliżone jest do szkół i kursów przyspo­
sobienia zaWOdowego w przemyśle. W 1949 r. było 5.856 szkół 
przysposobienia rolniczego, Obejmujących 257.160 uczniów. 
Szkoły Praktyków Specjalistów przygotowywały wykwalifiko­

wanych rolników specjalistów "na pierwszym stopniu kwalifi­
kacji". Kurs ich trwał 11 mieSięcy. W 1950 r. było ich 88, obej­
mująCYCh 5.000 uczniów. Uchwałą Prezydium Rządu z dn. 15 
września 1951 r. szkoły te przekształcono na Podstawowe Szkoły 
Rolnicze 63). Będą one przeznaczone 

60) W. Oźga. Rozbudowa szkolnictwa. str. 21-24. 
61) Ustawa z dn. 7 marca 1950 r. o planowym za.trudnieniu absol­

wentów średnich szkół zawodowych oraz szkół wyższych. Dz. U. R. P., 
Nr 10, 1950, poz. 106. 

62) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. str. 24-27. 
Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 120, 128. 
Kalendarz Robotniczy 1951. str. 326-327. 
63) "Dziennik Polski", Nr 307, Kraków, 25-26. XI. 1951. Str. 6. 
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"przede wszystkim dla wyróżniających się w p~ukcji rol~i­
ków gospodarstw rolnych oraz małorolnej młod.ziezy chłop~ld:ej 
i mają za zadanie przygotować kwalifikowany~h prac,?wruk;ow 
dla PGR, spółdzielni produkcyjny~h, . P<?M i Pa?stwoyveJ Służby 
Rolnej. Szkoły kształcić będą specJalistow w dZle~~le zootech­
niki, hodowli owiec, ~p~eki s~nitarno-weterY~JneJ. Do~tarcz~ 
one również pomocmkow kSIęgOwych POM l mstruktorow ra 
chunkowości spółdzielni produkcyjnych.... . 

Nauka trwa rok, po czym uczniowie otrzymują skiero~ame .do 
pracy. Nauka jest bezpłatna, zaś na koszty utrzymanIa. w m­
ternata,ch szkolnych studenci otrzymywać. będą stypendl.a. 

Trzeci typ to Licea Rolnicze. Są to obecme szkOły 4;-letme, od:­
pOWiadające poziomem technikumom. Ich zadaniem Jest kształ­
cenie specjalistów "na stopniu technika do pracy w gospodarce 
uspołecznionej oraz do pracy .w ważnych dziedzinach produkcji 
rolnej". Wprowadzono również dwuletnie, skrócone licea rolni­
cze dla młodzieży pracującej zawodowo i dla dorosłych. Nauka 
w liceum 4-Jetnim trwa zasrudniczo 3 lata w szkole, a następnie 
pr:rez 11 miesięcy uczniowie odbywają praktYkę w PGR i PGM. 

. Licea rolnicze mają 8 kierunków speCjalizacji, jak: agrotech­
niczny, zootechniczny, ogrOdniczy, weterynaryjny, organizacji 
gospodarstw i rachunkowości rolnej itp. 

Oprócz systematycznego kształClenia w szkołach i na kursach, 
zostało oorganizowane również kształcenie drogą koresponden­
cyjną przez Państwowy Zakład Korespondencyjnego Kształce­
nia Rolniczego. 

Wyodrębnionym działem s~olnictwa zawodowego jest szkol-
nictwo morskie, ktPre obejmuje 3 typy szkół 64). . 

Państwowa .szkoła Jungów ma 3-letni kurs nauczania i przy­
gotowuje kandydatów do Państwowych Szkół. Morskich, a poza 
tym wykwalifikowanych marynarzy dla Polskiej Marynarki 
Handlowej. Program, prócz przedmiotów zawodo~y~h i ~rak­
tyki marynarskiej, obejmuje również kurs prze~lOtów ogolno.­
kształcących z zakresu klas VITI-XI s~oły ogolnokształcąceJ. 
PrZyjmowani są uczniowie z ukończoną VII klasą Szkoły pod-
stawowej. . . . 
Państwowa Szkoła Rybaków Morskich przygotowuJe oflcerow 

floty rybackiej. Kurs trwa 3 lata, przyjmowani zaś są kandyda­
ci z ukończoną VII kI. szkoły podstawowej. Szkoła kształci w 
sł~bie pokładowej oraz w służbie maszynowej. 
Państwowe Szkoły Morskie w Szczecinie i. W. Gdyni .kształ~ 

oficerów nawigatorów oraz oficerów mechanikow. :rZYJmowam 
są wyłącznie absolwenci Państwowej Szkoły Jungow. Nauka w 
tych szkołach trwa 2 la ta. . 

Nauka i internat (wyżywienie i umundurowame) W' szkołach 
morskich są bezpłatrre. 

W związku z wprowadzeniem na wzór rosyjski zawodu felcze­
ra 65) powstało szkolnictwo fe~czerskie. Są to Licea Felczerskie, 

64) Kalendarz Uczniowski 1950-51. str. 130-132. 
65) Ustawa z do. 20 lipca 1950 r. o zawodzie felczerskim. Dz. U. R. P., 

Nr. 36, 1950, poz. 336. 
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prz;eznaczone dla osób, posiadających VII kI. Szkoły podstawo­
wej. Nauka trwa 3 lata. Drugim typem są Szkoły Felczerskie, 
przeznaczone dla osób "wyróżniaj ących się doświadczeniem w 
zakresie opieki nad chorymi oraz wysokimi kwalifikacjami spo­
łecznymi " , posiadaj ących prawo wykonywania praktyki pielęg­
niarskiej. Nauka trwa 1% roku. OrganizaCję i programy liceów 
i szkół felczerskich ustala Ministerstwo Zdrowia w porozumie­
niu z Ministerstwem Oświaty. 
Szkołami średnimi zawodowymi są również Szkoły Prawnicze, 

od kilku lat prowadzone przez Ministerstwo Sprawi'edUwoścL 
Ukończenie tych szkół uprawnia do studiów uniwersyteckich 66) 

na wydziałach prawnych. Brak jest danych, dotyczących orga­
nizacji i programów tych szk,ół, oraz warunków przyjmowanłaJ 
kandydatów. 

Szkolnictwo artystyczne pr~szło w 1944 r. do nowo utworzo­
nego Ministerstwa Kultury i Sztuki, które ustaliło jego ustrój67L 
W okresie 1945-.1948 szkolnictwo to zostało silnie rozbudowane. 
Począwszy od 1950 r. przeprowadzana jest jego reorganizacja 68). 

Dzieli się ono obecnie na muzyczne, plastyczne, teatralne, cho­
reograficzne oraz; filmowe; to ostatnie reprezentowane tylko 
przez jedną szkołę wyższą. PoQd względem szczebli dzi>eli się na 
niżsZJe, średnie oraz wyższe, które nie jest Objęte tym referatem. 

"Zadaniem szkoły niższej jest pobu.J.zanie i rozwijanie zain­
teresowań oraz u2idolnień artystycznych wśród dzieci i doros­
łych w różnych dziedzinach sztuki, przygotowanie do szkół ar­
tystycznych zawodowych, upowszechnienie sztuki. Zadaniem 
szkoły średniej jest przygotowanie młodzieży do szkół wyższych 
oraz wykształoonie pracownika sztuki, np. nauczyciela szkoły 
niższej, instruktora ruchu amatorskiego, muzyka solisty - ilu­
stratora lub muzyka orkiestrowego, przygotowanie do pracy IW 
przemyśle, rzemiośle, architekturze i różnych dziedzinach życia! 
artystycznego" 69). 

Szkolnictwo muzyczne posiada 2 typy szkół, a mianowicie: 
szkoły typu przysposobienia zaWOdowego, oraz szkoły typu za­
wodowego. Pierwsz;e obejmują 2 działy, 7-1etni dla dzieci od 
7-10 lat, oraz 5-1etni dla młOdzieży i dorosłyCh; oba przygoto­
wują do szkoły średniej zawodowej. Szkoły zawodowe są 5-letnie 
i przygotowuj.ą zawodowego muzyka.; posiadają ' one wydziały: 
instrumentalny, wokalny, instruktorski oraz rytmiki, t>en ostat­
ni dla nauczycieli rytmiki dla kursów rytmicznYCh dla dzieci. 

Obok tychże powstają obecnie nowego typu szkoły, łączące 

66) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 28 kwietnia 1950 r. w 
sprawie przyjmowania absolwentów szkół prawniczych Ministerstwa 
Sprawiedliwości na wydziały prawne Szkół Wyższych. Dz. U. R. P., 
Nr 22, 1950, poz. 195. 

67) Rozporządzenie Ministra Kultury j Sztuki z dn. '1 grudnia 1945 r. 
w sprawie ustroju specjalnego szkolnictwa muzycznego. Dz. U. R. P., 
Nr 1, 1946, poz. 2. 

68) Mirosław Dąbrowski. Reforma szkolnictwa artystycznego. "Myśl 
Współczesna", Nr 10 (53), Warszawa-Ł6d~, 1950. Str. 166-179. 

69) M. Dąbrowski. Reforma szkolnictwa. Str. 169. 
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wykształcenie zawodowe z ogólnokształcącym. Są to 7-letnie 
Podstawowe Szkoły Muzyczne, które są szkołami o programie 
ogólnokształcącej szkoły podstaiWowej (klasy I-VI~)70) w. p.o­
łącZJeniu z programem przedmiotów muzycznych dZIału dZIeCIę­
cego. Oprócz tyc.lWe istnieją również 5-letnie licea muzyczne, 
które mają ograniczony nieco program liceów ogólnokszt3:łcą­
cych, łącząc go z wykształceniem średniej szk?ły muzyczneJ. 

W 1950 r. istniało ogółem 731 niższych szkoł muzycznych, 8 
szkół muzycznych podstawowych (7-letnich), 24 szkoły średnie 
muzyczne i 8 liceów muzyczn~ch. 

Szkolnictwo plastyczne obejmuje tylko szkOły średnii6: Licea 
Technik Plastycznych, oraz Licea Sztuk Plastycznych. Pierwsze 
kształcą "pracowników sztuki" przygotowanych do pracy w 
charakterze techników w różnych działach przemysłu artystycz­
nego. W 1950 r. było 31 szkół t>ego typu, ObejmująCYCh 4.700 
uczniów, w tym 46% dzieci robotników i Chłopów. Drugi typ, 
Licea Sztuk PI::.stycznych, przygotowuje do wyższych studiów i 
program uwzględnia w dużej mi~rze przedmioty ogólnokształ­
cące. Licea te jednak mają być wkrótce przekształcone na Licea 
Technik Plastycznych i :będą posiadały charakter zaWOdowy. 

Szkolnictwo teatralne, poza: szkołami wyższymi, Obejmuje 
obecnie 3 typy szkół średnich, a mianowicie: LiCleum Technicz­
no-Teatralne w Łodzi, kształcące techników teatralnych, jak: 
stolarzy, fryzjerów, elektromechaników itp.; dalej Szkoła Dra­
matyczna Teatru Lalek w Łodzi; poza tym 5 Szkół Instruktorów 
Teatrów Ochotniczych. Te ostatnie są szkołami 2-I'6tnimi, lecz 
mają być przekształcone na 3-letnie Licea Instruktorskie, 
uwzględniające, poza przedmiotami zawodowymi, również przed­
mioty ogólnokształcące. 

Szkoły Choreograficzne dzielą się na 2 typy. Jednym są 4-let­
nile Licea Choreograficzne, z których 2 już istnieją, a 3 są w 
trakcie organizacji; są one podsta.wowymi szkołami baletowymi, 
uwzględniającymi również przedmioty ogólnokształcące i mają 
być przekształcone na szkOły 5-letnie. Licea te mają poza tym 
2-letni kurs wstępny, obejmujący naukę VI-VII klas szkół pod­
stawowych. W ten sposób kształcenie tancerzy zaczynaJ się od 
11-12 roku życia. Poza liceami mają być zo·rganizowani6 6-letnie 
szkoły choreograficzne, nicuwzględniające pr2iedmiotów ogól­
nokształcących. 

Oprócz szkół artystyczn~ch istnieją w całym kraju tzw. 
ogniska muzyczne, plastyczne i choreograficzne. Nauka w nich 
nie daje żadnych uprawnień zawodowych. Mają one na celu 
danie dzieciom, młodzieży i dorosłym pewnych podstaw ogól­
nych i ogólnych wiadomości z danej dziedziny sztuki i rozwi­
janie zamiłowań, wyszukiwanie talentów, itp. 

70) Rozporządzenie Ministra Kultury i Sztuki z dn. 3 lutego 1950 r. 
w sprawie organizacji państwowych podstawowych szkół muzycznych. 
Dz. U. R. P., Nr 7, 1950, poz. 75. . . 

Nadzór nad tymi szkołami prowadzony jest w porozulluemu z mi­
nistrem Oświaty. 
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Oświata dla dorosłych 

W kwietniu 1949 r. została z wielkim rozgłosem rozpoczęta 
kampania likwidacji analfabetyzmu, "będącego spuścizną rzą­
dów burżuazji i obszarnictwa" 71), woorowana "na doświadcze­
niach Związku Radzieckiego". Wprowadziła ona .. społeczny obo­
wiazek bezpłatnej nauki dla analfabetów i półanalfabetów", a 
poza tym również "powszechny obowiązek pełnienia społecznej 
służby walki z analfabetyzmem", na mocy którego każda osoba 
może być powołana do pracy W' tym zakresie, nawet wbrew swej 
woli, na czas nie dłuższy niż 6 miesięcy w wymiarze do 12 godzin 
tygodniowo, otrzymując za to osobne wynagrodzenie. POwołany 
został osobny Pełnomocnik Rządu do Walki z Analfabetyzmem 
oraz Wojewódzcy i Powiatowi Pełnomocnicy, jak też Komisje 
Społeczne do Walki z Analfabetyzmem. W 1950 r. zorganizowano 
50.000 kursów dla analfabetów, na których kształciło się 750.000 
osób 72). Mimo zapowiedZi, w ciągu 1951 r. nie zlikwidowano je­
SZC21e analfabetyzmu i kursy nadal są jeszcze organizowane 73). 

W 1947 r. wprowadzony został obowiązek dokształcania się w 
zakresie materiału naukowego pełnej szkoły pows2lechnej dla 
młodzieży do 18 lat włącZnie, która jest zatrudniona lub która 
nie uczęszcza do żadnej szkoły 74). Dokształcanie odbywa się w 
3-letnich szkołach dla dorosłych lub na kursach dokształcają­
cych. Nauka jest 'bezpłatna, zaś uchylanie się od nioej jest ka- , 
rane. 

W ostatnich latach oostało silnie rClZbudowane "szkolnictwo 
dla pracujących", którego celem jest "podniesienie zdolności i 
przydatności do produkcji młodocianych i dorosłych pracują­
cych, ułatwienie im awansu społecznego i powiększenie kadr in­
teligencji ludowej" 75). Szkolnictwo to jest związane bezpośred­
nio z zakładami pracy, organizacjami związkowymi- i społecz­
nymi, które współdziałają z władzami szkolnymi. Szkoły zakła­
dane są w zakładach pracy lub w ich pobliżu, w osiedlach ro­
botniczych oraz w rolniczych spółdzielniach produkcyjnych PGR 
i POM. Wiek. Obowiązujący jest od 14-30 lat. Szkoły dlru pracu­
jących dzielą się na ogólnokształcące i zawodowe. przyjmuje się 
do nich wyłącznie zatrudnionych w przemyśle, rolnictwie, hand­
lu, administracji itp., zaś pierwszeństwo przyjęcia mają "przo­
downicy pracy, aktywiści o)."ganizacji politycznych, zawodowych 
i społecznych" itp.76). 
SzkOły ogólnokształcące są 2-stopniowe, podzielone na szkołę 

'H) ustawa z dn. 2'7 kwietnia 1949 r. o likwidacji analfabetyzmu. Dz. 
U. R. P., Nr 25, 1949, poz. 177. 

72) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. str. 39-41. 
73) "Dziennik Polski", Nr 302, Kraków, 20. XI. 1951. Str. 6. 
74) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 3 września 194'7 o obo­

wiązku dokształcania się w zakresie pełnej szkoły powszechnej. Dz. U. 
R. P., Nr 70, 1947, poz. 431. 

75) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 333. 
76) W. Oźga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 41-44. 
Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 333-334. 
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zasadniczą (klasy V-VII) oraz szkołę .śre.dnią (klasy VIII-XI), 
czyli "Liceum dla pracujących " . W kaz~eJ szkole są osobne od­
działy dla mrodocianych (14-18 lat) l doros~ch (18-30 lat). 
Szkoły są koedukacyjne. W 1950 r. było 760 szkoł ~od~tawowych 
dla pracujących z ll5.000 ucz.niów, oraz 120 szkoł srednich z 
30.000 uczniów. . 

Szkolenie zawodowe dla pracujących odbywa się w Zasadni­
czych Szkołach Zawodowych dla pracujących i w Techniku­
mach dla pracuj ących, poza tym' na Kursach Zawodowych dl~ 
pracujących. Szkoły te mają czas nauki skrócon! i są szkołaml 
Wieczorowymi. Mogą być również organizowane Jako szkoły ca­
łodzienne dla pracowników i robotników w czasi~ ich urlOp? 

Zasadnicze Szkoły Zawodowe przeznaczone są dla tych, ktorzy 
ukońCZYli VII-klasową szkołę podstawową. Nauka trwa 1-3 lat, 
5 razy w tygOdniu. W 1950-1951 r. w szkołach tych kształciło się 
ponad 15.000 osób. 

Technikumy dla pracujących mają być 2 typów. Jedne prze­
znaczone dla pracujących z nauką, która będzie się odbywać w 
godzinach wieczornych. Drugi typ - dla urlopowanych z pracy; 
tu będą przyjmowani dorośli w wieku 24-35 lat z co najmniej 
5-1etnią praktyką zawodową. Ukończenie VII klas szkOły pod­
stawowej jtest warunkiem przyjęcia. Na naukę mają być kiero­
wani przede wszystkim kandydaci, którzy "wykazuj~ wybitny 
stopień uspołecznienia i cieszą się dobrą opinią organizacji par­
tyj nych i społecznYCh n • 

Kursy, zawodowe organizowane są głównie przy nQiWobudują­
cych się fabrykach i mają za zadanie wyszkolenie robotników, 
którzy będą w nich pracować. . 

Bardzo wielki nacisk został położony na szkolenie korespon­
dencyjne 77). Ministerstwo Oświaty przejęło szkolenie korespon­
decyjne w zakresie szkoły średniej ogólnokształcącej (klasy 
VIII-XI). W 1950-.51 r. istniało 56 szkół korespondencyjnych, w 
których uczyło się 30.000 osób pracujących. Projekto'ńane jest 
również utworzenie szkół korespondencyjnych z zakresu klas 
V-VII szkoły pOdstawowej. 

Silnie rozbudowane jest szkolnictwo korespondencyjne rolni­
cze, prowadzone przez Zakład Korespondencyjnego Kształcenia 
Rolniczego w Warszawie. Zakład ten prowadzi kursy na stopniu 
licealnym, kursy na poziomie praktyków-specjalistów i clSobno 
kursy dla instruktorów rolnych. PrZJe,widywana jest dalsza ro7,­
budowa tych kursów. Ukończenie ich uprawnia do zajmowania 
stanowisk w państwowej a;dministracji rolnej. 

Szkolenie korespondencyjne w zakresie dokształcania zawo­
dowego pracowników przemysłu prowadzi Państwowe Techni­
kum Korespondencyjne w Warszawie. Odbywa się ono na .2 
stopniach, na poziomie średnim I stopnia, oraz na poziomIe 
średnim II stopnia o programie licealnym dla techników róż­
nych specja,lności. Na każdym poziomie są OISobne kursy dla od-

77) W. Oźga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 45-46. 
Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 335-338. 
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rębnych specjalności. Kursy te są płatne i opłaty stosunkowo 
wysokie. 

Kształcenie korespondencyjne zorganizował również Państwo­
wy Ośr<ldek Korespondencyjny Szkolenia Zawodowego IJ1inistoer­
stwa Budownictwa w Warszawie. Prowadzi on 5-10-miesięczne 
kursy Budownictwa Ogólnego, Kursy Czeladników, przygotowu­
jące do egzaminów czeladniczych, dalej roczny Kurs Mistrzów, 
w końcu 2-letnią Szkołę Techników Budowlanych. Kursy te są 
płatne. 

Nauczyciele 

Stosunek służbowy nauczycieli w zasadzie opiera się ciągle na 
ustawie z 1926 r.7S), zmienionej kilku późniejszymi rozporządze­
niami i ustawami 79). Stosunki służbowe nauczycieli szkół, Wy­
łączonych spod opieki Ministerstwa Oświaty, zostały ostatnio 
uregulowane osobnymi ustawami 80). 

Stawki uposażenia i zasady automatycznego pr:rechodzenia 
nauczycieli do wyższych grup uposażenia były w okl"€sie od 
1945 r. regulowane kilkakrotnie. Obecnie obowiązujące rozpo­
rządzenie 81) wyróżnia 7 grup uposażenia dla nauczycieli wszyst­
kich rodzajów szkół, podległych wszystkim urzędom central­
nym, z wyjątkiem szkół artystycznych, do których stosuj~ się 
inne rozporządzenie 82) . 

Na kształCl€nie nauczycieli i na "właściwą rekruta.cję" mło­
dzieży do zawodu nauczycielskiego został położony szczególny 
nacisk, jak również na rozbudowę zakładów kształcenia nau­
czycieli, "na ich poziom naukowy i wychowawczy Oł"az na ich 
poziom ideologiczny" 83). 

"Dobrze przygotowany, o wysokich kwalifikaCjach zawodo­
wych i ideologicznych nauczyciel decyduje o obliczu szkoły 1 
postawie wychowanka" 84). 

28) Ustawa z dn. 1 lipca 1926 r. o stosunkach służbowych nauczy­
cieli. Dz. U. R. P., Nr 104, 1932, poz. 873. 

79) O. Kotula - W. Weinert. Poradnik. T. l. Str. 259 i nast. 
W. Wilanowski-J.Wójcik-J.Buczkowski. Przepisy służbowe nauczy­

cieli, Warszawa, 1946. 
80) Ustawa Ił: dn. 4 kwietnia 1950 r . o stosunkach służbowych nau­

czycieli szkół zawodowych i zakładów naukowych, podległych Central­
nemu Urzędowi Szkolenia Zawodowego. Dz. U. R. P., Nr 17, 1950, 
poz. 140. . 

Ustawa z dn. 8 stycznia 1951 r. o stosunkach służbowych nauczycie­
li szkół artystycznych i zakładów szkolenia artystycznego. Dz. U. R. P., 
Nr 5, 1951, poz. 40. 

81) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 10 stycznia 1951 r. w spra­
wie uposażenia i automatycznego przechodzenia nauczycieli do wyż­
szych grup uposażenia. Dz. U . R. P., Nr 7, 1951, poz. 58. 

82) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 1 kwietnia 1950 r. w spra­
wie zaszeregowania i przechOdzenia do wyższych grup uposażenia oraz 
dodatków funkcyjnYCh i służbowych nauczycieli państwowych szkół 
artystycznych. Dz. U. R. P., Nr 17, 1950, poz. 143. 

83) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 58. 
84) Kalendarz Uczniowski 1950-51. str. 129. 
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"Aby spełnić te zadania, nauczyciel pOWinien być człowiekiem 
całkowicie wyzwolonym z ciasnych przesądów pseudomoraluych, 
klasowych i światopoglądowych minionego ustroju, z przesądów 
burżuazyjnego społeczeństwa . W przeciwnym wypadku nie po­
trafi on przygotować młOdzieży do nowych zadań, do realizacji 
naszych śmiałych planów budowy ustroju sO(?jalistycznego w 
Polsce" 85). 

Kształcenie nauczycieli odbywa się w lice:lch pedagogicznych 
podległych Ministerstwu Oświaty, do których przyjmowana jest 
l!lłod.zież z ukończoną VII klasą szkoły podstawowej, "wytypO­
wana przez komisje kwalifikacyjne społeczno-pedagogiczne86). 
Nauka w liceum trwa 4 lata, po której absolwent otrzymuje dyp­
lom i skierowanie na posadę. Nauczycielami mOBą ooetać rów­
nież absolwenci nowego typu 4-letniego liceum ogólnokształ­
cącego, muszą jednak ukończyć specjalnie dl:l nich organi­
zowane kursy, lub też wstąpić na 5-miesięczn'Y Państwow'Y 
Kurs Nauczycielski, otrzymując na nim bezpłatne utrzymanie 
w internacie i stypendium 87). 

~ 1950 r . . istniało 118 zakładów, przygotow1:ljących nauczy­
ciell dla szkół pOdstawowych, Obejmujących 32.375 przyszłych 
nauczycieli. Poza tym w 30 liceach dla WYChowawczyń przed­
szkoli kształciło się 2.900 dziewcząt na przyszłe wychowawczy­
nie przedszkoli. Plan 6-letni przewiduje rozbudowę liceów dla 
wychowawczyń przedszkoli do 47 dla 10.000 uczenic, liceów 
pedagogiczn'Ych do 130 dla 40.000 uczniów. Licea dla wycho­
wawczyń przedszkoli są 3-letnie. 

Nauczyciele dla szkół ogólnOkształcąCYCh stopnia licealne­
go, jak również nauczyciele przedmiotów ogólnokształcących 
w. średnich szkołach zawodowych, kształcą> się w Wyższych 
Szkołach PedagOgicznych, które są wyższymi szkołami zawo­
dowymi, lub na wydziałach humanistycznych i matematyczno­
przyrodniczych uni wersytJetów. 

Nauczycieli dla szkół za.wodowych, z wyjątkiem nauczycieli 
szkół wyższych zawodowych, szkół rolniczych i artystycznych 
kształci CUSZ 88), któremu pOdlega Centralny Ośrodek Kształ~ 
cenia . i Doskonal'EOnia Kadr Pedagogicznych i analogiczne 
ośrodkI 0r.cręgowe. Brak jest jednak danych co do wewnętrznej 
organizacJi tych ośrodków, warunków przyjmowania kandy­
datów i czasu trwania szkolenia. 

.. Doszkalanie za wodo·we i ideologiczne " nauczycieli szkół i 
kursóyv rolniczych, oraz określanie ich kwalifikacji do naucza­
nia przedmiotów zawodOWYCh, należy do kompetencji Mini­
sterstwa Rolnictwa i Reform Rolnych 89), które prowadzi ln-

85) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 59. 
8867» Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 130. 

Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 130. 
wi88) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 21 czerwca 1949 r. w spra­
U e Ra~esu działania Centralnego Urzędu Szkolenia Zawodowego. Dz. 

89)' D"krNr 40, 1949, poz. 283. 
D e et z dn. 26 października 1950 r. o szkolnictwie .rolniczym. 

z. U. R. P., Nr 49, 1950, poz. 441. 
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stytut Kształcenia Nauczycieli Szkół Rolniczych 90). Brak jest 
danych, dotyczących jego organizacji. 

Do pracy w szkolnictwie zawodowym może być w zakresie 
swych kwalifikacji powołana każda osoba pracująca zawodo­
wo 91). Obowiązek pracy (która jest osobno opłacana), ma być 
wypełniany tylko w miejscu zamieszkania lub w miejscu po­
łożenia zakładu pracy osoby zainteresowanej i w czasi~ zatrud­
nienia jej w zakładzie pracy. Wymiar nie może przekraczać 6 
godzin tygodniowo; uchylanie się od obowiązku' pracy jest 
karane, 

Założenia ideologiczne 

Znamienną cechą rozwoju społeczeństwa polskiego po woj­
nie jest ogromny pęd młodzieży do nauki, który jest wykorzy­
stywany przez 'reżim dla swoich celów. Bardzo rozbudowana 
sieć szkolna która ma ten pęd zaspokoić, jest bardzo nierów­
nomierna i 'dostosowana wyraźnie do potrzeb i zamierzeń re­
żimu, Szczególny nacisk został położony na szkolenie zawodo­
we, co stoi w związku z planem 6-letnim, dla którego szkol­
nictwo ma dostarczyć niezbędnych kadr, Natomiast szkolni­
ctwo ogólnokształcące nie jest rozbudowane. W 1950 r. uczyło 
się w 70.000 szkół i kursóv.: p.onad ?300.00? osób, przy. czym 
liczba ta nie obejmuje szkoł l kursow OŚWIaty rolniczeJ, ani 
też "szkolenia ideologicznego masowo prowadzonego przez par-
tie polityczne 92). , 

"Szkolenie ideologiczne" jest jednym z głównych zadan,po­
stawionych szkole. Według planu 6-letniego zadani<em oświaty 
jest: 

"wychowanie młodego pokolenia na świadomyc~ bojowni­
ków i budowniczj1ch socjalizmu we własnym kraJu oraz na 
świadomych współuczestników ,w walce z krzywdą, wyzyskiem 
i uciskiem mas pracujących na całym świecie" 93). 

Powtarzają to różne reżimowe wydawnictwa oficjalne: 

"Zmieniła się nie tylko organizacja szko~, ~ieniła się rów­
nież jej treść naukowa i wychowawcza. POJawiły się nowe pod­
ręczniki oparte o światopogląd marksistowski. Praca dydak­
tyczna i wychowawcza szkoły idzie w ki~runku ks~t~łtowl;1nia 
w młodzieży światopoglądu naukowego l moralnos~1 sO~Jali­
stycznej, wpajania ludowego patri.otyzmu i intJernacJonallzmu. 
Specj alny zaś nacisk został połozony na dyscyplinę pracy i 

90) Rozponądzenie Rady Ministrów z dn. 9 wrześ~a .1949 ,r. w spra­
wie dodatków funkcyjnych i służbowych dla na';1czrcleli szkół zawodo­
wych. Dz. U. R. P., Nr 52, 1949, poz. 395, w~leDla ten Instytut, jak 
również wyżej wspomniany ośrodek kształce?la, podle?ły CUSZ. 

91) Dekret z dn. 10 grudnia 1946 r. o ObOWiązku współpracy w zakre­
sie nauczania w szkolnictwie zawodowym. Dz. U. R. P., Nr. 8, 1947, poz. 
39. • 

92) Kalendarz Robotniczy 1951. str. 318. 
93) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 14. 
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POdniesienie wyników nauczania. Troska o wyniki nauczania 
stała się pOdstawowym zadaniem szkoły" 1l4). 

merut na zjeździe Związku ZaWOdowego Nauczycielstwa 
Polskiego w marcu 1951r ., stwierdził., że: 

"kierunkiem naszych wysiłków wychowawczych musi być jak 
na,jwszechstronniejsre udostępnienie młodemu pokoleniu praw­
dy o() prawach rozwoju spOłecznego, budzenie w nim zaintere­
sowania dziSiejszą walką, pracą, osiągnlęciami mas pracują­
cych oraz postępowymi tradYCjami 1 zdobyczami nasrej kul­
tury narodowej " 95 ) • 

W podo.t>ny sposób cele szkoły i dotychczasowe osiągnięcia 
przedstaWIł W. Jarosiński (Minister Oświaty) na naradzie 
"akt?wu szkolnego " ZMP w dn. 18 listopada 1951 r. w War­
szaWIe: 

"W osta,tnim . czasie w Szko~ict~i~ dokonanó poważnego kro­
ku .naprzod,. m~ . tylko w dZledzmle rozwoju organizacyjnego 
szkoł, ~le rowmez w zakr.esie pogł.ębienia procesu wychowaw­
czego l dł'd~k~yczne~o. W oparciu o doświadczenia prZOdują­
cych .na sWlecle. szkoł radzieckich i pedagogiki radzieckiej, w 
~I?arclU o polskIe postępo~e tr~dycje pedagogiczne stworzy­
llsmy obecny system . orgamzacy~ny s~Olnictwa, opracowaliś­
~y nowe p~ogramy 1 pOdręczruki, ktore, mimo istniejących 
Jeszcze b;rakow i usterek, są podstaJW'ą do kształtowania nau­
koweg? sWiatopoglądu i SOCjalistycznej moralności młodzieży. 
Zd?łahsmy olb.r~~:nią większość nauczycieli pozyskać dla no­
weJ szkoły,. z~s~llhsmy stare kadry młodymi naUCZYCielami, wy_ 
chowanyml J~ w Polsce Ludowej, w atmosferze socjalistycz­
nego b';ldowructwa. W z~acznej mierze oc~śclliśmy sreregi 
naucz~clelstwa z elementów wrogich naszemu ustrojowi. Te 
wysiłkI w kler.unku ulepszen~a naszej kadry naUCZYCielskiej 
~rzede wszystkim drogą oddZIaływania WYChowawczego i po­
lItycznego będziemy kontynuowali ... " 96). 

. Szko~eniu ideologicznemu i wychowaniu przodOWników słu­
zą silme propagowane szkoły "Towarzystwa Przyjaciół Dzieci " 
zakładane ro~noleglle z siecią szkół zwyczajnych 97) . Podsta~ 
wowym zadamem TPD jest: 

"wychowanie w swyoh szkołach i plaCÓWkach wychowaw­
czych wszechstronnie rozwiniętego człowieka" 
~u~ , 

"na gruntc.wnej wiedzy, na mocnych podwalinach nauko-

~) Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 124. 
95~lWda6i Robotniczy 1951. Str. 320-321. Oba teksty jednobrzmiące. 
96) W~l ga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 15.16. 

"Dziennik k~O~ki~Yniki nauczania, to walka o produkcję w szkole: 
97) Tow ' Nr 303, Kraków, 2. XI. 1951, str. 1. 

cą w sw chrzystwo to jest "ma'5ową organizaCją społeczną, skupiają­
stwem l~dow~eregaCh wszystkich, którzy pragną wspÓłdziałać z pan­
lendarz U . m w dziedzinie wychowania młOdego pokolenia". Ka-
323. Oba fe~ltOWSki 1950-51. Str. 124. Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 

s y równobrzmiące. 
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wego światopoglądu wolnego od wszelkich przesądów i zabo­
bonów". 

Szkoły te, oczywiście, nie mają w programie nauki religii. 
W 1950 r. obejmowały one ponad 100.000 młodzieży w szkołach 
powszechnych i średnich. 

Szkolnictwo zawodowe również ni'E! ma ograniczać swej pra­
cy wyłącznie do uczenia zawodu: 

"Szkoła zawodowa będzie wychowywać uczniów zgodnie z 
zasadami wychowania: socjalistycznego. W szkolnictwie za\\o­
dowym całe nauczanie i wychowanie musi być ściśle związane 
z budownictwem socjalizmu w naszym kraju" 98). 

To samo dotyczy szkolnictwa artystycznego: 

"Zasadniczym problemem jest podniesienie poziomu szkół 
artystycznych, dokształcenie ideologiczne pedagogów, <ldpo­
wiednie zawodowe i id'€ologiczne wychowanie młodzieży, rek­
rutacjru do szkół pr:rede wszystkim młodzieży robotniczej i 
chłopskiej, powiązanie szkolnictwa z ruchem amatorskim, po­
wiązanie z przemysłem, wychowanie kadr pedagogów, wycho­
wanie artystów naj ,wyższej klasy" 99). 

Czołowym politycznym zadaniem, postawionym szkole przez 
plan 6-letni, jest wyszkOlenie "nowej inteligencji, związanej 
nierozerwalnymi nićmi z klasą robotniczą i pracującym chłop­
stwem 1(0). Nie chodzi jednak bynajmniej o to, aby ta "nowa 
inteligencj a" obj ęłaJ najllntellgent'niejsze jednostki Wl społe­
czeństwie: 

"Walka o dostęp młOdzieży rObotnicźej i chłopskilE!j do szkół 
średnich i wyższych nie została jeszcze zakończona .. . O na­
pięciu walki klasowej na terenie szkoły świadczy fakt, że na­
wet w szkołach podstawowych łatwiej dochodzą do wyższych 
klas, a zwłaszcza do klasy siódmej, dzieci wywodzące się ze 
środowiska kapitalistycznego... świadczy to o niedostabecznej 
czujności politycznej władz oświatowych i dołowych organi­
zacji partyjnych na odcinku walki klasowej, rozgrywającej się 
na terenie szkoły. Walkę z wrogiem klasowym musimy wygrać 
również i na odcinku szkolnym" :l01) • 

Według załoUJń planu 6-letniego młodzież pOChodzenia ro­
botniczo-chłopskiego w szkołach średnich i wyższych stanowić 
będzie co najmniej 70% ogółu uczącej się młodzieży, pozosta­
łe zaś 30% mają stanowić dzieci inteligencji pracującej. 

Pozaszkolne organizacje młodzieży 

Ideologiczne formowanie młodzieży nie zostało ograniczone 

98) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. str. 28. 
99) M. Dąbrowski. Reforma szkolnictwa. str. 167-168. 
100) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 59. 
101) W. Ożga. Rozbudowa. szkolnictwa. Str. 60-63. 

SZKOLNICTWO POWSZECHNE I ŚREDNIE 165 

do samej szkOły. Służą temu również organizacje młodzieżowe 
zorganizowane na wzór sowiecki. ' 

Odpowiednikiem sowieckiego Komsomołu jest Związek Mło­
dzieży Polskiej, który powstał w 1948 r. przez przymusowe zjed­
noczenie cztlerech dawniej niezależnych organizacji i przez na­
rzucenie im nowych haseł i nowej organizacji wewnętrznej 
ZMP jest obecnie: . 

"or.ga;nizatorem i prZYWódcą młodzieży w wykonywaniu je-j 
:ł~an. l. w walce o Pols.kę S?cjaJ~styczną", która "wychowuje 
P l dZlez w walce prZ~Clw ruedobltkom klas posiadających w 
n~g~cew' nWalczy :pr~Clw pozostałościom ustroju kapitalistycz­
nym" zaśas'f1ID zyclU społecznym, go~podarczym i kultural­
ZMP J" est b hwzte°re~ pra.cy polityczneJ i organizacyjnej' dla 

o a rskl Komsomoł" 102). 

Poza mło.dzieżą pracUjącą ZMP obejmuje również młodzież 
sz~olną wyzszych ~las. Koła szkolne ZMP 

wal~~.o podmesienie poziomu nauki o lepsze wyniki w 
nauce l JeJ postępową, marksistowską treść" a poza tym pro-
wadzą samopomoc koleżeńską 103). ' 

. Ost~tnio. ~zcz~gólny nacisk położono na "dyscyplinę pracy" 
l na moblhzacJę młOdzieży do nauki" W yto przednim d . l . c wanym w po-

roz zla e przemowieniu Jarosiński stwierdził, że: 

m~gi~~YI?- za~aniem org~izacji ZMP-owskiej w szkole jest 
k ~ac swo~ch: c~łonkow i młodzież nie zorganizowaną do 

~d~~fam~e z~an, J~kle stawia przed ~iml szkoła i nauczyciel. 
czania i prz. e wszystJkim reallzacja programów nau­
dz1edzlni w~howama, osiągnięcie najlepszych wyników w tej 
SZkoły ~i ~lka ~ wyniki nauczania, to walka o produkcję 
ny nauczY~'fela °ln~me p~ogramu, czy złe wykonanie jego z wi-

. u uczma, oznacza złamanie planu państwo _ 
~~wflb~~~~~::s~u~~ n;;gfez!z~~v:.~I!;:Ch do życia, którzy ~:-

Nie jest to jednak jedyne zadanie ZMP: 

"Szczególnie ważnym zadaniem ni' . . 
jest współdziałanie z naUCZYCielstwe~rg~o~~Ji . m~dZleZOWej 
kich uczniów do zwalczania wpływ' 'b " zowa .. e wszyst­
raliżowania wszelkich prób wro a ~w o ceJ lde~logll. oraz pa-
Zdeprawowania części naszej zJOdzi::~~i~~: zmlerz8Jących do 

Na posiedzeniu Zarządu Głównego ZMP dn. 18 ll.zwpada 19~1 
~~g~~7z~~~f Z~:':'~łę "w sprawie polepszenia pracy szkOlnych 

w ·~~~~~:J.ł~,,:~wl o reWOlucyjnych prnemianach, jakie zaszły 
o e przy aktywnym udziale organizacji ZMP-ow-

K
102) Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 219-225 

alendarz Robotniczy 1951. Str. 307-311 . 
~03) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 310. 

2l. ~.'!9Jt' Jtr~~ki nauczania.. "Dziennik Polski", Nr 303, Kraków, 
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sklej, która zrozumiała, że jej podstawowym zadaniem jest tro­
ska o postępy w nauce 1 właśnie dzięki temu jej działalność 
stała się nieodłączną częścią pracy w szkole ... 

Mobilizacja cał'ej młodzieży szkolnej do nauki to podstawo­
wy ob.o~ązek szkolnych .organizacji ZMP. Trzeba wyrabiać w 
młodZ1ezy przekonanie, ze dobra nauka to poważny wkład 
w umocnienie ojczyzny, to sprawa ambicji i honoru młodzieży. 
Należy wpajać młodzieży poczucie wysokiej odpowiedzialności 
pr2'!ed społeczeństwem :za postępy y; nau~e. TI:umaczyć, że grun­
towne usunięcie brakow i niedocIągnięC w zyciu kraju zależy 
od dostarczania nowych kadr dobrze przygotowanych do pra­
cy" 105). 

Nie zapomniano jednak i o innych zadaniach: 

"Będziemy pogłępiać w młOdzieży uczucia gorącej solidar­
ności z wszystkimi ludami świata walczącymi o pokój i spra­
wiedliwość, a zwłaszcza z bohaberskim narodem Związku So­
wieckiego, z-e wspaniałą młodzieżą radziecką, która jest na­
szym wzorem. 

Natchniemy naszą młodzież nienawiścią do podżegaczy wo­
jennYCh, do zdrajców narodu i ich agentur w kraju. Nauczymy 
się i nauczymy młodzież lepiej wykrywać wroga, lepiej z nim 
walczyć, podnosząc gotowość do obrony nas2'!ej ojczyzny przed 
jego zakusami" 106). 

Poza szkołą ZMP mobilizuje również młodzież szkolną do 
pozaszkolnej "pracy społecznej ", jak nauczanie analfabetów 
pomoc w żniwach w PGR, walka "przeciw spekulantom i szkod~ 
nikom gospodarczym" itp. ZMP odgrywa rolę kierowniczą w 
stosunku do Powszechnej Organizacji " Służba Polsce " i do 
Związku Harcerstwa Polskiego. Z końcem roku szkolnego 
1949-50 9.500 członków kół ZMP otrzymało "Państwowy dyp­
lom przodownika nauki i pracy społecznej " 107). 

W 1948 r. wprowadzony został ustawowy obowiązek powszech­
nego przysposobienia zawodowego, wychowania fizycznego i 
przysposobienia wojskowego młodzieży 108), którego celem jest 

"włączenie twórczego zespołu młodego pokolenia do pracy 
nad rozwojem sił i ,bogactwa Narodu oraz rozszerzenie systemu 
wychowania narodowego, przedłużenie kształcenia i wychowa­
nia młodzieży poza okres obowiązku szkolnego" . 

Wykonywanie powszechnego obowiązku przysposobienia za­
wodowego młodzieży odbywa się równocześnie , z wykonywaniem 
powszechnego obowiązku wychowania fizycznego i przysposo-

105) Mobilizacja młodzieży do nauki. "Dziennik Polski", Nr 306, 
Kraków, 24. XI. 1951. str. 3. 

106) List do Prezydenta RP uczestników krajowej narady aktywu 
szkolnego ZMP. "Dziennik Polski", Nr 304, Kraków, 22.xI.1951. Str. 1. 

107) Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 225. 
108) Ustawa z dn. 25 lutego 1948 r. o powszechnym obowiązku przy­

sposobienia zawodowego, wychowania fizycznego i przysposobienia woj­
skowego młodzieży oraz o organizacji spraw kultury fizycznej i sportu. 
Dz. U. R. P., Nr 12, 1948, poz. 90. 
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bienia wojSkowego w obrębie Powszechnej OrganizaCji "Służ­
ba Polsce". 

Organizacj a "Służba Polsce" jest "jedną z form oddziaływa­
nia ZMP na' młodzież " 109). Obejmuje ona młodzież od 16-21 
la,t włącznie. Zwolnieni od udziału w niej są uczniowie szkół 
zawodowych. Na czele stoi Komendant Główny, któremu pod­
legają komendanci iWOjewódzcy, powiatowi i miejscy 110). Mło­
dzież zorganizowana }est w hufce i brygady; wcieleni w szere­
gi nazywają się junakami lub junaczkami. Hufce dzielą się na 
fabryczne, wiejskie, miejskie, szkolne. Praca w organizacji 
:' Służba Polsce" nie może przekraczać 6 miesięcy dla młodzie­
zy prZledpoborowej, a dla młodzieży poborowej - czasu trwa­
nia SłUŻby wojskowej. Odbywana jest zwykle w okresie jednego 
turnusu w okresie między majem a październikiem. Obejmuje 
32 godzin pracy tygodniowo, pozostały czas przezna,czony jest 
na zajęCia "polityczno-wychowawcze", przyspOSObienie woj­
skowe, sport i rozrywki. We wszystkich hufcach wiejSkiCh pro­
wadzi się ponadto "gruntowne szkolenie rolnicze". Młodzież w 
hufcach wykonuje "prace społeczne", jak pomoc dla PGR, bu­
dowa i naprawa dróg, odgruzQ,wywanie stolicy, zwalczanie anal­
fabetyzmu itp. Służba Polsce": 

"wychowuje młodzież w duchu prawd2iiwego patriotyzmu, 
internaCjonalizmu i umiłowania wolności, na bojowników o 
sprawiedli~ość społe<;zną, postęp i pokój, w duchu przyjaźni 
~ s.olidarnosci z klasą robotniczą i postępową młodzieżą całego 
sWlata, w atmosfer2'!e głębokiej, szczerej przyjaźni do naszego 
wyprÓbowanego sojusznika Związku Radzieckiego i jego boha­
terskiej młodzieży" 111). 

Zw~ąZlek ~~rcerstwa ~olskiego jest "organizacj ą dzi'ecięcą 
ZMP • SkupIaJącą młodZIeż od 9-14 lat 112). Dawna organiza­
cja har~erstw~ została zmieniona i przystosowana do wzorów 
s~wieckiego PI~ni.era. Dziś, prócz nazwy, "odrodzony" ZHP nie 
WIele ma wspolnego z przedwojennym harcerstwem polskim. 
Harcerstwo: 

"odrzuciwszy przedwojenne tradycje skautowe stanęło w 
szeregi postępowych organizacji dziecię~ych w !Jaju budują­
cYII?- ~ocj al1zm, staj ąc się. pierwszym pomocnikiem szkoły w 
SOCJalistycznym wychowamu dzieci. Założenia ideowe organi­
zacji formułuje wprowadzone w 1950 r. nowe prawo i przyrze­
czenie harcerskie " 113). 

Wśród postanowi€ń nowego "prawa harcerskiego" są takioe: 

. "Harcerz umacnia naszą przyjaźń ze Związkiem Radziec-
kim ... Jest bratem młodych pionierów ... Harcerz przygotowu-

109) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 314. 
110) Dr S. Białas . Organizacja szkolnictwa. str. 99-100. 
111) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 314_317. 
112) Kalendarz Uczniowski 1950-51. Str. 226-228. 
113) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 313-314. 



168 TADEUSZ SULIMIRSKI 

j e się do p:acy w. s~regac~ ~MP... Harcerz wie, że ZMP prze­
wodzi całej polskIej młodzl<ezy w pracy dla rozbudowy socj a­
llzmu ... Stara się 'być godnym przyjęcia w ich szeregi gdy do­
rośnie" 114) • 

Jednostką organizacyjną harcerstwa. jest drużyna która 
obejmuje chłopców i dziewczęta z jednej lub kilku ró~noleg­
ł!ch kla~. W druż~n~~ "kształt~e si.ę pOdstawa nowej, socja­
llstyczneJ moralnosci 115). Druzyny Jednej szkoły tworzą "og­
niwo szkolll'e ", zaś pracą ogn1w kierują "instancje powiatowe 
i w~j'ewódzkie", sta?ow~~ce część aparatu ZMP, który kieruje 
całosclą pra.c orgamzacJl ZHP. W 1950 r. "ilość zorganizowa­
nych dzieci" wynosiła 700.000. 

Zakończenie 

Stan szkolnictwa w Polsce w chwili obecnej w porównaniu 
do. stanu przedwojennego można by SCharakteryzować nastę­
pUJąco: 

1) Szkolnictwo zostało znacznie rozbudowane. Jednak poza 
stronami d~atnimi, jak duże ZWiękS2!enie sieci 7-klasowyCh 
pełn~ch sikół ~owsze.chnYCh, objęcie zasięgiem znacznych za­
stępow młodziezy, która dawniej była p02lbawiona szkoły, roz­
budowa ta wykaZUje rówpież wiele, i to zasadniczych, cech 
ujemnych. Do nich należy przede wszystkim bardzo jel(ino­
stronne rozbudowanie szkolnictwa zawodowego, a raczej nau­
cz~nia zawodowego, przy słabym uwzględnilfniu szkolnictwa 
ogolnokształcącego, oraz ogólne obniżenie poziomu całego 
szkolnictwa. Przyczyną główną tego stanu jest fakt, że: 

"Nowa struktura organizacyjna szkolnictlwa zawodowego 
bierze ~a punkt wyjścia konieczność możliwie najszybszego wy­
szkole ma kadr dla potrzeb planu 6-letniego" 116). 

2) Jak wyżej wspomniano, obecne szkolnictwo zawodowe w 
Polsce za~ługuje raczej na nazwę szkolenial zawodowego lub 
przyuczam!!: do zawodu, aniżeli na miano szkolnictwa w tym 
~ac2leniu, Jakie ~iałQ ono przed wojną. Szkolenie to Odbywa 
SIę w ogromnej mlerze w zakładach pracy, a nie "Ił szkołach. 
Programy nauczania zostały ograniczone głównie do wyucze­
nia wąskich specjalności z dużym obcięciem lub zupełnym w~­
llminowaniem przedmiotów ogólnokształcących. 

3) Poziom szkolnictwa w ogóle, a w szczególności szkolni­
ctwa ogólnOkształcącego, został ogromnie 'Chniiony. Poza 
zmianami programowymi, nastąpiło to przez skróceni-e czasu 
trwania nauki w szkole średniej. Szkole tej obcięto dolną kla­
sę, wcieloną do SZkoły powszechnej, i zniesiono klasę najwyż­
szą· Nauka w szkole średniej trwa obecnie tylko 4 lata i koń-

114) Kalendarz Uczniowski 1950-51. str. 226. 
115) Kalendarz Robotniczy 1951. Str. 314. 
116) W. Ożga. Rozbudowa szkolnictwa. Str. 19. 
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czy się w wieku 17 lat, zatem młodzież wychodzi z niej o rok 
wcześniej, aniżeli przed wojną. W tym świetle obecne lic<ea 
(klasy VIII-X!) są odpowiednikiem raczej przedwojennych 
4-letnich gimnazjów, aniżeli liceów, zaś obecny egzamin doj­
rzałc-ści jest bardziej zbliżony do tzw. "małej matury" (świa­
dectwo ukończenia 4-letniego gimnazjum), aniżeli do matury 
przedwojennej. Obniżenie poziomu nauczania 1 dewaluaCję 
znaczenia dawnych nazw przeprowadzono również w stosunku 
do szkół wyższych, o czym jest mow.a w innym referacie. Nau­
kę w 3-letnim "pierwszym okresie studiów" w szkołach wyz­
szych można raczej porównać z poziomem przedwojennego li­
ceum, aniteli z wykształceniem uniwersyteckim. 

4) Równocześnie z narzuceniem szkolnictwu nowych form 
organizacyjnych, dostosowanych do wzorów sowi'eckich, grun­
townie zmieniono również metody oraz cele nauczania i wy­
chowania. Szkoła, obok przygotowania kadr dla różnych pla­
nów góspodarczych, ma przede wszystkim na celu urobienie 
ideowe młodzieży w myśl założeń reżimu. Do pomocy szkole 
w zadaniu ideowego wychowania służą, s~roko na wzór so­
wiecki rozbudowane, organizacje młodzieżowe, które obejmują 
również dzieci począwszy od 9-g.0 roku życia. Obok wychowa­
nia według wzorów komunistycznych mają one wpajać w mło­
dzież nienawiść do wszystkiego, co nie podziela tej ideologii. 

'11adeusz SULIMIRSKI 
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Szkolnictwo wyższe i nauka 

Wstęp 

Organizacja szkcJnictwa wyższego i nauki w Polsce w chwi­
li obecnej mało już przypomina stan z 1939 r. Dekretem z 
1947 r.1) została: narzucona nowa ich organizacja, która zbu­
:zyła zup~~e dotychczasowy porządek. Celem tej pr~miany, 
Jak wyrazme wynika z wypowiedzi oficj alnych czynników re­
ż~owych, było oddanie nauki pod bardzo ścisłą kontrolę, oraz 
dązenie do wywierania bezpośredniego i decydującego wpływu 
na wychowanie przyszłych pokoleń. Poza tym celem ich było 
dostosowanie organizacji pOlskiej do wzorów sowieckich. 

Jak się wyraża komentator tego dekretu, B. Leśniodorski 2), 
dekret ten by~ oddawna zapowia:dany i oczekiwany, i był po­
przedzony zarowno przez dyskusję wewnętrzną w ramach wyż­
szych uC7Jeln~, jak 1 przez dłuższą dyskusję publiczną w cza­
sopismach. Wobec istnienia ogromnych oporów w społeczeń­
s twie i wśród przedstawicieli nauki, reżim postępował na po­
czątku dość ostrożnie w niszczeniu dotychczasowej struktury' 
i wprowadzeniu nowych wzorów 3). Dopiero od 1950 r. już nie 

1) Dekret z dn. 28 października 1947 r. o organizacji nauki i szkol­
nictwa wyższego. Dz. U. R. P., Nr 66, 1947, poz. 415. 

2) B. Leśniodorski. Szkoły wyższe i nakazy życia.. ":Zycie Nauki". 
T. IV, 1947. Str. 241-264. 

3) świadczą o tym kolejne oficjalne przemówienia podsekretarza 
stanu w Ministerstwie Oświaty, E. Krassowskiej, publikowane na­
stępnie W formie artykUłów, 'jako też i forma i treść aktów ustawodaw­
czy ch: E. Krassowska, Ministers!wo Oświaty wobec nauki i szkół wyż­
szych. Wytyczne programowe, przedstawione na zebraniu inaugura­
cyjnym Rady Głównej do Spraw Nauki i Szkolnictwa. WyżsZego. 
Skrót referatu wygłoszonego na zebraniu plenarnym Rady Głównej 
dn. 22 stycznia 1948 r. ":Zycie Nauki ". T. V. 1948. Str. 13-35. 

Twierdzi ona, że "reforma dzisiejsza ma w końcowym swym efek­
cie stworzyć najlepsze warunki rozwoju dla nauki, ma zdemokraty­
zować naukę i szkolnictwo, wiążąc je w bardzo istotny sposób z prze­
obrażeniami społecznymi, ekonomicznymi, ma uzbrajać naród w jego 
twórczych wysiłkach w nowoczesną teorię, ma wreszcie tworzyć wa­
runki dla wychowania ludowej inteligencji". Mówi ona również o 
"wprowadzeniu niektórych nowych dyscyplin waźnych ze względu na 
potrzebę reWizji pOdstawowych pojęć". W rok potem mówi już ona 
że "nauka musi współdziałać w budowie fundamentów socjalizmu": 
Równocześnie wytyka, że "w stosunku do dialektyki marksistowskiej 
jako metody naukowo-badawczej nie wyszliśmy poza teoretyczne po-
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osłania on zupełnie swoich celów i zerwania przez naukę pol­
ską związków z nauką zachodnią 4), co również wyraźnie sfor­
mułowane zostało w aktach ustawodawczych, a szczególnie w 
usta wie o planie gospodarczym 5). 

W bardzo krótkim czasie po ukazaniu się dekretu z 1947 r., 
a szczególnie po zapowiedzi E. Krassowskiej "zdemOkratyzo­
wania " szkolnictwa wyższego i "stworzenia warunków dla wy­
chowania intelig>encji ludowej", zaczęły szybko po sobie uka­
zywać się liczne rozporządzenia. Tempo reorganizacji było 
szczególnie nasilone w okresie od końca 1949 r. do końca 1950 r. 
Z wiosną 1951 r. przystąpiono do dalszego etapu: zaczęto ma­
sowo tworzyć nowego typu instytuty naukowo-badawcze, opar­
te na wzorach sowieckich. W międzyczasie zaczęto prowadzić 
kampanię przeciw starym towarzystwom naukowym z Polską 
Akademią Umiejętności na czele. Kampania ta miała na celu 
przygotowanie gruntu do icQ. likwidacji, która została ostatecz­
nie uchwalona na tzw. "Pierwszym Kongresie Nauki Polskiej " , 
odbytym w lipcu 1951 r. w Warszawie. Rolę najwyższej instan­
cji naukowej w Polsce obejmie mająca powstać Polska Akade­
mia Nauk, której organizacja oparta będzie na wzorach rosyj­
skich. 

Do chwili obecnej reorganizacja szkolnictwa wyższego i nau­
ki w Polsce nie została jeszcze zakończona. Potrwa ona jeszcze 
jakiś czas zanim zostanie osiągnięte zupełlIle dostosowanie 
do wzorów i wymagań sowieckich. Referat niniejszy daje obraz 
stanu szkolnictwa wyżsoogo i nauki z końca lata 1951 r., tak 
jak się on przedsta.wiał w świetle aktów ustawodawczych i rozpo-

stulow8Jłie, nie zrobiliśmy nic lub prawie nic dla zapewnienia jej na­
leżytego miejsca w pracy wyższych uczelni". 

Patrz: E. Krassowska, Nowe zadania nauki i szkolnictwa wyższego. 
Skrót referatu wygłoszonego na zebraniu plenarnym Rady Głównej 
dn. 14 lutego 1949 r. "życie Nauki ". T. VII. 1949. Str. 129-163. 

4) E. Krassowska. O podniesienie poziomu pracy dydaktycznej w 
wyższych u!lzelniach. Referat na Zjeździe Rektorów dn. 16 lutego 
1950 r. "życie Nauki", T. V. 1950. Str. 135-180. 

Stwierdza ona m. in. (Str. 137): "Groźnym niebezpieczeństwem dla 
naszej narodowej suwerenności, dla rozwoju nauki jest kosmopoli­
tyzm - ideologiczny oręż imperializmu... Kosmopolityzm na terenie 
nauki usiłuje zamazać bezsporny fakt historyczny, że w naszej epoce 
OŚrodek rozkwitu nauki i kultury przesunął się na wschód, usiłuje 
pomniejszyć olbrzymi dorobek naukowy Związku Radzieckiego, od­
ciąć od tego dorobku naukę innych narodów, 'Szczególnie krajów de­
mokracji ludowej, skazując ją na uwiąd. Sądzę, że nasi uczeni po­
Winni gruntownie przebadać zagadnienie kosmopolityzmu na terenie 
poszczególnych nauk i podjąć z nim walkę na płaszczyźnie naukowej 
w oparciu o twórcze, postępowe tradycje nauki polskiej ". 

5) Ustawa z dn. 21 lipca 1950 r. o 6-letnim planie rozwoju gospodar­
czego i budowy podstaw socjalizmu na lata. 1950-1955. Dz. U. R. P., 
Nr 37, 1950, poz. 344. 
Ustęp 12 postanawia: - "Dla osiągnięcia wszechstronnego rozwoju 

nauki stworzy się właściwe formy organizacyjne, niezbędne dla spraw­
nego kierowania i planowania prac naukowych, zapewni się oparcie 
programów naukowych i planów badań naukOWYCh na podstawach 
marksizmu-leninizmu i na wykorzystaniu o.siągnięć nauki radziec­
kiej, uwzględniając w tych programach i planach wymogi praktyki". 
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rządzeń władz reżimowych, oraz w świetle oświadczeń oficjal­
nych przedstawicieli reżimu, o ile tekst tychile był dostępny. 

Władze naczelne 

Władzą naczelną w sprawach c,rganizacji nauki, szkół wyż­
szych i placówek naukowo-badawczych jest wedle dekretu z 
1947 r. (Art. 7), Minister Oświaty. Art. 16 tego dekretu zazna­
cza jednak, że "bezpośredni nadzór nad szkołą wyższą, placów" 
ką międzyszkolną lub samodzielną placówką naukowo-badaw­
czą" może być w drodze rozporządzenia Rady Ministrów po­
wierzony innemu ministrowi z tym jednak, że minister ten 
pOdejmować będzi~ wszelkie decyzje w sprawach organizacji 
programów nauczania oraz w sprawach personelu naukowego 
w porozumieniu ' z Ministrem Oświaty. Powyższe uprawnienia 
przekazane zostały w 1950 r. na rzecz Ministra Szkół Wyższych 
i Nauki 6). 

Na podstawie upoważnienia dekretu nadzór nad szeregiem 
szkół wyższych, szczególnie zawodowych, został oddany innym 
ministrom. W rezultacie, w chwili obecnej sprawami szkolni­
ctwa wyższego, które przed ,wojną skoncentrowane ·były w jed­
nym Ministerstwie Wyznań Religijnych i Oświecenią. Publicz­
nego, zajmuje się poza Minis1:lerstw,em Szkół Wyższych i Nauki, 
6 innych ministerstw. Ministrowi Kultury i Sztuki podlegają wyż­
sze szkoły artystyczne; Ministrowi Oświaty - wyższe szkoły pe­
dagogiczne; Ministrowi Zdrowia - akademie medyczne; Mi­
nistrowi Sprawiedliwości - wyższa szkoła prawnicza. Mini­
sterstwo Obrony Narodowej ma pod swym nadzorem akad-emit! 
wojskowe, które zostały uznane za Szkoły wyższe, zaś Prezes 
Rady Ministrów, za pcśrednictwem Głównego Komitetu Kul­
tury Fizycznej, ma pod swą opieką akademie wychowania fi­
zycznego. 

Z Ministrem Szkół Wyższych 1 Nauki (dawniej z Ministrem 
Oświaty) współdziała z głosem doradczym, a w niektórych 
sprawach z głosem decydującym, Rada Główna do Spra,w Nauki 
i Szkolnictwa Wyższego. Składa się ona z przewodniczącego 1 
15 członków, powołanYCh przez Prezydenta R. P. na wniosek 
ministra. Dwie trzecie członków Rady ma. być powołanych spo·­
śród czynnych pracowników naukowych. 

Zakres upra,wnień Rad·y Głównej jest bardzo szeroki, mimo, 
~ wyłączone spod jej kompetencji są sprawy szkolnictwa ar-

6) Ustawa z dn. 26 kwietnia 1950 r. o utworzeniu urzędu Ministra 
Szkół Wyższych i Nauki. Dz. U. R.. P., Nr 21, 1950, poz'. 181:. . 

Do zakresu jego działania nalezą sprawy: 1) orgaruzacJl nauki, 
popierania badań naukowych oraz upo:wszechniania zdobyczy. nau.­
kowych 2) planowania sieci szkół wyzszych oraz ich orgamzacjl, 
3) proiramu nauczania, tudzież personelu naukowego i nauczające­
go w szkołach wyższych, 4) zwierzchniego nadzoru i zarządu wyż­
szymi szkołami i placówkami naukowo-badawczymi, 5) doboru i 
przygotowania młodzieży do studiów wyższych oraz opieki nad mło­
dzieżą szkół wyższych. 
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tystycznego i wyższych szkół wojskowych. Poza uprawnienia­
mi, określonymi wart. 13 dekretu z 19471'.7), ma ona zastrze­
żoną ingerencję z głosem decydującym we wszystkie sprawy, 
dotyczące szkół wyższych i organizacji nauki 8). Ra,cta udziela 
również swej zgody na zatwierdzanie wszystkiCh habilitacji 
pr:rez ministra (art. 62), a nawet w wyjątkowych wypadkach 
ma prawo we własnym zarządzie, poza uczelniami, przeprowa­
dzać habilitację. Posiada zatem uprawnienie, jakie dotychczas 
przysługiwało tylkO szkołom akademickim. Poza tym Rada ma 
również wpływ na dopuszczanie studentów do studiów w szko­
łach wyższych (art. 79, 85). 

Inna instytucj ą naczelną, jaka została wprowadzona przez 
dekret- z 1947 r. (art. 18) są "Kongresy Nauki Polskiej". Kon­
gresy te zwołuje Minister Szkół Wyższych i Nauki przy współ­
udziale Rady Głównej co najmniej raz na 2 lata. Mają na nich 
być reprezentowane "wszystkie dziedziny nauki bez względu 
na jej formy organizacyjne", zaś zadaniem ich jest "rozwa­
żanie potrzeb na.uki polskiej i zagadnień jej organizacji", oraz 
"ustalanie postulatów i wypowiadanie opinii w tych spra­
wach". 

Organizacja szkół wyższych 

Dekret z 1947 r. wyróżnia dwie kategorie sz.kół wyższych 
(art. 3), a mianowicie "szkoły wyższe zawodowe" i "szkoły 
wyższe akademickie". Zadaniem pierwszych jest (art. 4), 
kształcenie kandydatów na pracowników o najwyższym dla 
danego zawodu przygotowaniu praktycznym; szkoły te mogą 
nadawać stopnie zawodowe (art. 24). Zadaniem natomiast 
szkół akademickich (art. 5) jest organizowanie i prowadzenie 

7) Do Rady Głównej, wedle tego artykułu, należy: "prowadzenie 
badań w zakresie spraw nauki i szkolnictwa wyższego przy układa­
niu planów państwowych, inicjowanie projektów dotyczących finan­
SOwania potrzeb nauki i szkół wyższych, projektowanie zasad spec­
jalnego kształcenia kandydatów na pracowników naukowych i udzie­
lanie stypendiów naukowych ". 

8) Rada ma decydujący wpływ na nominacje rektorów, kwalifi­
kUjąc kandydatów na rektorów szkół wyższych zawodowych (art. 26) 
1 opiriiując kandydatów na rektorów szkół wyższych akademickich, 
przedstaWionych przez uczelnie (art. 31). W speCjalnYCh wypadkach 
przedstawia ona sama swego kandydata na rektora, a nawet na dzie­
kana (art. 39). Zgoda Rady Głównej jest konieczna do powołania 
przez ministra kierowników placówek, nie związanych z katedrą lub 
obejmujących swym zakresem kilka katedr lub wydziałów. Rada kwa­
lifikUje profesorów wyższych szkół zawodOWYCh do nominacji ich 
przez ministra (art. 58). Wszystkie nominacje profesorów w szko­
łach akademickich wymagają bądź wysunięcia kandydatury i przed­
stawienia przez Radę Główną, bądź też jej zgody na kandydaturę 
WYsuniętą przez uczelnię (art. 65-71). Otwieranie nowych, lub prze­
kształcanie istniejących wydziałów zakładów, instytutów i katedr mo­
że być dokonane przez ministra tylko za zgodą Rady (art. 20). Ma 
ona również ingerencję w sprawy związane z programami studiów 
i egzaminami i wszystkie rozporządzenia ministra w tym zakresie 
Wymagają jej zgOdy (art. 75). 
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badań naukowych, kształcenie i przygoto'wywanie kandydatów 
do naukowej pracy teoretycznej oraz kształcenie kandydatów 
do zawodów praktycznych, przygotowanych równoc~śnie do 
samodzielnej pracy badawczej przy wykonywaniu zawodów 
praktycznych. Szkoły wyższe akademickie nadają stopnie nau­
kowe a również i stopnie zawodowe, mogą bowiem równocześ­
nie spełniać zadania wyższych szkół zawodowych. Oba typy 
szkół wyższych mają ponadto współdziałać w szerzeniu wie­
dzy> w społeczeństwie. 
Szkoły wyższe zawodowe nie posiadają żadnej autonomii. 

Kieruje nimi rektor, mianowany przez ministra, zaś jego or­
ganem doradczym w sprawach nauczania jest rada pedagogiczna 
szkoły, w której skład wchodzą wszyscy profesorowie i nau­
czyci'ele przedmiotów pomocniczyoh. Podobny jest ustrój wy­
działów, których kierownictwo sprawują dziekani pod nadzo­
rem rektora. Ich organem doradczym są rady wydziałowe, któ­
rych skład i kompetencje są analogiczne do składu rady pe­
dagogicznej Szkoły. Rektor zobowiązany jest (art. 28) zwoływać 
przynajmniej raz na rok "ogólne zebranie szkoły" celem 
"przedstawiania zebraniu sprawozdania rektora z działalności 
szkoły w roku poprzednim i programu na rok następny, wy­
słuchania opinii zebrania oraz postulatów w sprawach potrzeb 
szkoły, jej pracowników i młodzieży". W skład ogólnego zebra­
nia szkoły wchodzą, prócz członków rady pedagogicznej, przed­
stawiciele pomocniczych pracowników naukowych i admini­
stracyjnych oraz młodzieży studiującej. 

Organizacja wyższych szkół akademickich, pod pokrywką 
dawnych nazw i instytucji, uległa daleko idącym zmianom. 
Organami szkoły akademickiej są nadal rektor i prorektor, wy­
bierani na 3 lata (art. 30), senat akademicki, dalej zebranie 
ogólne, dziekani i prodziekani, wybierani na 2 lata, rady wy­
działowe i w końcu nowo wprowadzony "dyrektor administra­
cyjny". Senat i rady wydziałowe uległy znacznemu rozszerze­
niu. W skład senatu, prócz rektora, prorektora, dziekanów i 
prodziekanów oraz dyrektora administracyjnego wchodzą, nie 
jak dawniej delegaCi rad wydziałowych, lecz delegaci docentów 
oraz delegaci adiunktów i asystentów (art. 36). Podobnie zmie­
niony został skład rad iW)'działowych: prócz profesorów zwy­
czajnych i nadzwyczajnych wchodzą w skład ich profesoro-
wie honorowi, tytularni, kontraktowi, zastępcy profesorów, do-
cenci etatowi, delegaci docentów oraz delegaci adiunktów i 
asystentów (art. 43). 

Daleko idącej zmianie uległ skład zebrania ogólnego. Biorą 
w nim udział wszyscy profesorowie i docenci, dyrektor admi­
nistracyjny, a poza tym delegaci adiunktów i asystentów, 
pr:redstawiciele młodzieży akademickiej i przedstawiciele pra­
cowników administracyjnych szkoły. Zebranie ogólne jest orga-
nem,OPiniOdaWCzym

ik
,,: spraWkaCh 0hgÓlinycdh .p~trtrzeb ~ZkOłyh jaka . l 

całosci, jej pracown ow nau owyc a mmlS aCyJnyc , oraz 
młodzieży. Rektor jest zobowiązany zwoływać je co najmniej 

SZKOLNICTWO WYŻSZE I NAUKA 177 

raz na rok celem przedstawienia "sprawoodania ze stanu szko­
ły i zamierzeń na przyszłość, tudzież wysłuchania opinii i po­
stulatów". 

Założenie szkoły wyższej następuje drogą rozporządzenia 
Rady Ministrów (art. 19) i w tej samej drodze dOkonywa się 
przekształcenia, zwinięcia lub przeniesienia siedziby szkoły 
wyższej. Potrzebny jest do tego tylko wniosek odnośnego mini­
stra któremu szkoła podlega, postawiony z~ zgodą Rady Głów­
nej.' To samo dotyczy otwierania nowych wYdziałów w szkołaoh 
wyższych, przekształcenia · ich, łączenia, dzielenia, zwij ania, 
zmiany nazw istniejących wydziałów itp. (art. 20), a tylko przed 
powzięciem tej decyzj i, minister " zasięga opinii " organów za­
interesowanych szkół, które "mogą również występować z ini­
cjatywą w tych sprawach" . 

Zaraz po wojnie zostało w. Polsce ~tworzon~ch kilka nowych 
uczelni wyższych, a więc umwersytetów (Lublm, Wrocław, To­
ruń, Łódź) i politechnik (Gli~ce" Gdańsk, Łódź, Wrocław); 
poza tym krakowska AkademIa Gornicza została przemiano­
wana na Akademię Gómiczo-Hutniczą9) i przekształcona na 
szkołę politechniczną. Lecz dopiero po ukazaniu się dekretu z 
1947 r. sieć szkó~ wyższych została ogromnie powiększona. Za 
szkoły wyższe z8lwodowe uznane zostały niemal wszystkie daw­
niejsze nie akademickie "Państwowe Przemysłowe Szkoły Wyż­
sze", dalej SZkoły rolnicze o poziomie wyższym niż licealny, jak 
np. Szkoła Rolniczru w Cieszynie. RównocZ€.śnie nastąpił okres 
gorąCzkowej reorganizacji istniejących szkół wyższych, tak 
akademickich jak i zaWodowych. Utworzono szereg nowych wy­
działów, studiów, "oddziałów" w ich obrębie, zaś inne zwinię­
to lub zreorganizowano. Zwinięta została Akademi~ Stomato­
logiczna iW' WarszawielO) ; wszystkie wydział·y medycyny i far­
mac.eutyczne zostały wydzielone z uniwersytetów i ukształtowa­
ne Jako odrębne Akademie Medycznell). Podobnie wyłączone 
zostały z uniwersytetów (akademii medycznych) studia wycho­
wania fizycznego i ukonstytuowane jako samoistne szkoły wyż­
sze akademickie pod nazwą "Wyższych Szkół Wychowania Fi-
zycznego12) ". . 

Zasadnicze zmiany poczyniono 'W dziedzinie wyższego szkol­
nictwa handlowego i ekonomicznego, poprzedzone ostrą kam­
panią przeciw dotychczasowemu kierunkowi tych studiów 13). 

Zlikwidowano ekonomiczne studia na wydziałaCh prawnych 

p 9)N Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 30 maja 1949 r. Dz. U. R. 
'i r 36, 1949, poz. 258. 

p o~ R;zporządzenie Rady Ministrów z dn. 30 maja 1949 r. Dz. U. R. 
'ił r 6, 1949, poz. 259. 

R ~ ~ZPorządzenie Rady Ministrów z dn. 3 marca 1950 r. Dz. U. 
'12)" D~' 1950, poz. 92. 
Rozpoe et z dn. 2'7 lipca 1949. Dz. U. R. P., Nr 46, 1949, paz. 336. 

Nr 29 l~ąodzenie Rady Ministrów z dn. 5 lipca 1950 r. Dz. U. R. P. 
, , Poz. 273 

~3) 'ŻE. KrassoWska: "'Życie Nauki ". T. VII. 1949. Str. 154-156. 
ki'" T ur

VI
awr ic

1
ki. Na bezdrożach burżuazyjnej ekonomii. "Zycie Nau-

,. . 949. Str: 292-310 i 397-412. 
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uniwersytetów, usunięto z uczelni szereg wybitnych profeso­
rów ekonomistów 14), zaś wszystkie akademie i wyższe szkoły 
handlowe przekształcono na Wyższe Szkoły Ekoncmicme15), 
zmieniając gruntownie ich organizację i programy nauczania. 
Drastyc'znym wypadkiem przeniesienia szkół wraz z personelem 
i słuchaczami, jest przykład ' Wyższej (zaWOdowej) Szkoły Go­
spodarstwa Wiejskiego w Cieszynie, która została połączon!ll z 
podobną, od niedawna istniejącą szkołą w Łodzi i przeniesio­
na do Olsztyna, z równoczesnym nax:ianiem nowej szkole cha-
rakteru szkoły akademickiej16). • 

Organizacj a wyższego szkolnictwa artystycznego, nie podle­
gającego postanowieniom dekretu z 1947 r. (art. 116), została 
uregulowana osobną ustawą, która wyróżnia dwa typy szkół 
wyższych artystycznych, tzn. wyższe zawodowe i wyższe aka­
demickie szkoły artystyczne. Szkoły te dzielą się na muzycz­
ne, plastyczne, do których .włączono dawne Akademie Sztuk 
Pięknych, dalej teatralne oraz Wyższa Szkoła Filmowa w War­
szawie17). 

14) E. Krassowska. "Zycie Nauki", T. V. 1950. str. 154-156: "Studia 
bow..!.em ekonomiczne i handlowe stanowią odcinek najbardziej zaco­
fany w stosunku do OSiągnięć i procesów rozwojowych Polski Ludo­
wej" ... .. Studia ekonomiczne mają znacznie większą ostrość ideolo­
giczną i polityczną niż studia innych typów. Nienaukowe, szkodliwe 
poglądy .ekonomi~zne są j~skrawym przykładem walki klasowej pro­
wadzoneJ przez SIły reakCjI na pOlu ideologicznym... Ze względu na 
olbrzymie potrzeby masowego kształcenia kadr ekonomistów i na 
ogromną rolę teorii ekQnomicznej w budownictwie SOCjalistycznym 
Ministerstwo Oświaty zastosowało szereg posunięć zmierzających d~ 
stworzenia warunków dla dokonania przełomu w studiach ekonomicz­
nych. Należało w pierwszym rzędzie wyeliminować z naszych wyż­
szych uczelni szkodliwe, nienaukowe teorie. Dla zrealizowania tego 
postulatu... odsunięto od pracy dydaktycznej, a więc wychowawcze­
go wpływu na kształcenie młodzieży, zdecydowanie reakcyjnych eko­
nomistów typu Fabierkiewicza, A. Krzyżanowskiego, Taylora... za­
wieszono wykłady ekonomii politycznej, spółdzielczości ogólnej, poli­
tyki agrarnej, ekonomii rolnictwa i podobne... Dokonano przesunięć 
personalnych w kierownictwie niektórych szkół handlowych... Wpro­
wadzamy na teren szkolnictwa wyższego marksistów-praktyków jako 
wykładowców" . 

15) Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 6 kwiet­
nia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 23, 1951, poz. 177. 

16) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. Dz. U. 
R. P., Nr 24, 1950, poz. 216. 

17) Połączenie Akademii Sztuk Pięknych w Krakowie i w Warszawie 
z Wyższymi Szkołami Plastycznymi miało spowodować: 1) ujednostaj_ 
nienie programu nauczania i kwalifikaCji zawodowych absolwentów: 
2) osłabienie .. artystowskich" tendencji czystej sztuki panujących w 
Akademiach, 3) podniesienie na wyższy poziom przednliotów warsztato­
wych, 4) ułatwienie gospodarki personalnej 1 materiałowej na tych 
ucz~niach. Mirosław Dąbrowski. Reforma Szkolnictwa artystycznego. 
"Myśl Współczesna", Nr 10 (53), 1950. Str. 166-179. 

Ustawa z dn. 28 czerwca 1950. Dz. U. R. P., Nr 29, 1950, poz. 269. 
Zadaniem wyższych szkół artystycznych zaWOdowych jest "kształ­

cenie kandydatów na twórczych pracowników w dziedzinie sztuki o 
najwyższym dla danego zawodu artystycznego przygotowaniu prak­
tycznym". Zadaniem akademickich szkół artystycznych jest "kształ­
cenie kandydatów do zawodów artystycznych, przygotowanych rów-
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Za wyższe szkoły akademickie uznane zostały również od daw­
na istniejąca Akademia Sztabu Generalnego 18), oraz dwie no­
wo utworzone akademie wojSkowe, tj. Akademia Wojskowo-Po­
lityczna i Wojskowa Akademia Teohniczna19). 
Łączna liczba wszystkich szkół wyższych IW' Polsce · wynosi 

obecnie 8320). Objęte nią jest 40 szkół akax;iemickich, w stosun­
ku do których wszystkie zmiany i reorganizacje ogłaszane by­
ły w Dzienniku Ustaw R.P. Nie stosowano tej zasady w stosunku 
do wyższych szkół zawodowych. 

Wydzialły i katedry 

P:zeks~tałcenie dotYChczasowej organizacji wewnętrznej 
szkoł wyzszych i dostosow;anie ich do nowo narzuconych form 
następcwało stopniowo. Najwięcej zmian- w tym zakresie prze­
prowadzono dotąd w zakresie szkolnictwa handlowego znosząc 
je i zamieniając na szkoły ekonomiczne. W szkołach technicz­
nych i rolniczych utworzono szereg nowych wydziałów o nie­
spotykanych dotąd nazwach. 

Jak można przypuszczać, stan ten ulegnie daleko idącej 
zm~anie w czasie najbliższym, 00 dotyczy szczególnie uniwersy-
1Jetow. Wedle ostatnich wiadomości, wydziały matematyczno­
przyrodnicze podzielono na 2 wydziały: matematyki, fizyki i 
ch~mii, oraz biOlogii i nauki o ziemi; wydział humanistyczny 
z~s na 3 wydziały: historyczny, filozoficzno-społeczny, filolo­
glCzny; ponadto mają powstać nowe wydziały "studiów przy­
gotowa wczych "21) . 

W ostatnim roku zasadnicze zmiany przeprowadzono w za-

nocześnie do samodzielnej pracy badawczej w dziedzinie sztuki i pro­
wadzenie badań w tej dziedzinie". 
po;~) 3,gefet z lin. 22 października 1947 r. Dz. U. R. P., Nr ę5, 1947, 

Ustawa z dn. 22 marca 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 17, 1951, poz. 134 
19) Ustawy z dn. 22 marca 1951. Dz. U. R. P. Nr 17 1951 poz po' z 135 i 136. ' , , . . 

. Zadaniem WojSkowej Akademii Technicznej jest m. in. prowadze­
me prac naukow~-badawczych w dziedzinie techniki WOjskowej "w 
opar~iu o prz<?d!lJącą naukę marksizmu-leninizmu i doświadczenia 
naukI radZIeckIeJ.. oraz wychowanie słuchaczów na ideowych i ak­
tywnych budownICZych Polski" SOCjalistycznej i jej sił zbrojnych". 

• ~O) W. tym 40 pOdlega ~nisterstwu Szkolnictwa Wyższego i Nau­
kI. ~ ~n:we.rsyt~tó~, ~O wyzszych szkół technicznych łącznie z 9 szko­
łamI .mzymel'Skiml wIeczorowymi, 10 wyższych szkół ekonomicznych, 
2 ~Yzsze szkOły rolnicze; Ministerstwu Kultury i Sztuki podlega 18 
wyzszych szkół artystycznych, w tym 8 muzycznych i operowych, 4 
t:tralne i 6 plastycznych; Ministerstwu Oświaty podlega 6 pań­
~O O~~h Wyższych Szkół Pedagogicznych; Ministerstwu Zdrowia -
w . a a emii medycznych; Ministerstwu Sprawiedliwości - jedna 
;tzzys~a ~zkoła prawnicza, w końcu Głównemu Komitetowi Kultury 

neJ przy PreZYdium Rady Ministrów - 4 wyższe szkoły wycho­
~~a fizycznego. " Zycie Nauki", T. V. 1950. Str. 1018. Do tego do­
WYChZ\~ ~kademie WOjskowe i Instytut Kształcenia Kadr Nauko-

21) "Ty a ednikmia Nauk Społecznych). 
Str. 11. go Powszechny", Kraków, 9 września 1951 r. Nr 36/333 
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kresie organizacji katedr, którą dostosowano do wzorów so­
wieckich. Po pierwsze, ogromnie powiększono ilość katedr, 
przy czym tylko częściowo tworzenie ich było uzasadnione 
względami rzeczowymi i wprowadzeniem nowych specjalizacji 
rw nauce, szczególnie w dziedzinie nauk technicznych. Równo­
cześnie wiele katedr, zbytecznych z punktu widzenia reżimu, 
lub po-siadających zbyt drażniące nazwy, zostało zniesionych 
lub przemianowanych, inne dostosowano do nowych zadań, 
postawionych im przez reżim22 ) . 

Szczególnie duża ilość nowych katedr powstała w tych dzia­
łach, których zadaniem jest ideologiczne przekształcenie mło­
dzieży. W jesieni 1947 r. we wszystkich ośrodkach szkół 'wyż­
szych utworzone zostały "Studia Nauki o Polsce i Świecie 
Współczesnym" wraz z połączonymi z tym zakładami i katedra­
mi. Będąc związane organizacyjnie z jedną z uczelni, zwykle 
uniwersytetem, "Studium" obsługiwało wszystkie szkoły wyż­
sze, znajdujące się w danym ośrodku23 ). Od jesieni 1949 r. za­
częto tworzyć na uniwersytetach i innych 'Wyższych szkołach 
katedry Materializmu Dialektycznego i Historycznego, które w 
jesieni 1950 r. prremianowano na katedry Podstaw Marksizmu 
i Leninizmu24). Obecnie każda wyższa szkoła posiada te kate-

22) oto kilka charakterystycznych przykładów. 
Rozporządzenlem Młnlstra Oświaty z dn. 28 lutego 1949 r. Dz. U. 

R. P., Nr 18, poz. 126, katedra Historii Europy Wschodniej na Uni­
wersytecie Warszawskim została przemianowana na katedrę Historii 
Polski Nowoczesnej, zaś katedra Prawa Kościelnego na Uniwersytecie 
Poznańskim - na katedrę Historii Prawodawstw Słowiańskich. 

Rozporządzeniem Ministra Oświaty z dn. 11 maja 1949 r. Dz. U. 
R. P., Nr 36, 1949, poz. 262, katedra Historii Nowożytnej Słowiańszczy­
zny Zachodniej i Krajów Bałtyckich została przemianowana (na 
Uniwersytecie! Jagiellońskim) na katedrę Historii Słowiańszczyzny 
Zachodniej i Krajów Bałkańskich, a równocześnie na Uniwersyte­
cie Warszawskim katedrę Etyki zamieniono na katedrę Historii Oby­
czajów i Doktryn Moralnych. Katedry Historii Gospodarczej zostały 
wszędzie przemianowane na katedry historii gospodarczej poszczegól­
nych odcinków dziejów wedłUg nomenklatury komunistycznej, jak 
np. Historii Gospodarczej Epoki Kapitalizmu (np. Rozporządzenie 
MinIstra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 16 czerwca 1950 r. Dz. U. R. 
P., Nr 33, 1950, poz. 301). 

Na wydziałach rolnych uniwersytetów i w wyższych szkołach rol­
niczych wszystkie katedry Ekonomii Rolniczej zostały zreorganizo­
wane 1 przemianowane na "zespołowe katedry Ekonomiki Socjali­
stycznych Przedsiębiorstw ROlnych" (Rozporządzenie Ministra Szkół 
Wyższych i Nauki z dn. 27 listopada 1950 o' Dz. U. R. P., Nr 2, 1951 
poz. 14 i z dn. 9 stycznia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. 47). ' 

23) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 30 października 1948 r. 
Dz. U. R. P., Nr 58, 1948, poz. 465 i z do. 26 marca 1949 r· Dz. U. R. P., 
Nr 34, 1949, poz. 247, oraz . 

J. Sieradzki. Pierwszy rok działalności Studium Nauki o Polsce i 
Swiecie Współczesnym U. J. "Zycie Nauki " . T. V. 1948. Str. 292-303. 

24) Rozporządzenia Ministra Szkolnictwa Wyższego i Nauki z dn. 
21 sierpnla 1950 r. Dz. U. R. P., Nr 46, 1950, poz. 423; z dn. 31 stycz­
nia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 8, 1951. poz. 66; z dn. 1 marca 1951 r. Dz. 
U. R. P., Nr 14, 1951, poz. 113; z dn. 6 kwietnia 1951 r. Dz. U. R. P., 
Nr 23, 1951, poz. 177; z dnia 22 maja 1951 r. Dz. U. R. P. Nr 29, 1951~ 
poz. 231 i Dz. U. R. P., Nr 31, 1951, poz. 244. 
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dry. Równocześnie z tymi zmianami zniesiono ws~stkie "stu­
dia Nauki o Polsce i świecie Współczesnym", jako już zbytecz­
ne 25). 

Narzucenie ścisłej kontroli nauczania i kontroli wykonywa­
nia narzuconych programów było od dawna postulatem władz 
reżimowych26). Do realizacji tego przystąpiono na wiosnę 1950 
r. przez tworzenie nowego typu "katedr zespołowych". Dopiero 

"." w styczniu 1951 r. kontrola ta została narzucona również wszy­
stkim dawniej istniejącym zakładom i katedrom przez wpro­
wadzenie nowej organizacji katedr27). 

Nowa organizacja gruntownie zmieniła dotychczasowy ustrój 
katedr uniwersyteckich. Katedra, wedle określenia powyższego 
rozporządzenia, jest "podstawową jednost~ą organizacyjną 
pracy dydaktycznej i naukowo-badawczej" i obejmuj,e jeden 
lub więcej przedmiotów nauki. W jej skład rwchodzi. kilku sa­
mo~zielnych pracowr:Ików naukowych, a więc prQ,fesorów zwy­
czaJnych, nadzwyczaJnych, pomocniczych sił naukowych. Pra­
'cami katedry kieruje jej kierownik, wyznaczony przez ministra 
s~ośród ~rofesorów. danej katedry. Jego zadaniem jest m. in. 
klerow.ame pracaml nad ustaleniem planu zajęć dydaktycz~ 
nych l. prac naukowo-badawczych i kontrola jego wykonania, 
czuwarue nad poziomem i organizacją wykładów, ćwiczeń, kon­
sultacji i innych rodzajów pracy dydaktycznej i naukowo-ba­
tiawczej, prowadzonych przez pracowników katedry. Nowa or­
ganizacja katedr jest zatem równoznaczna z odebraniem do­
tychczasowej SWObOdy, z nałożeniem ścisłej kontroli nad pracą 
dydaktyczną i naukową każdego profesora i pracownika umy­
Słowego, oraz kontrolą nad jego wpływem na młodzież 2S). 

Organizacja studiów 

Podobnie j ak w innych dziedzinach, tak i w dziedzinie pro-

25) Rozporządzenia Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 29 ma­
ja 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 31, 1951, poz. 245. 

26) E. Krassowska. ("Zycie Nauki". T. V. 1948. Str. 27), żada: "musi 
być przełamane niepokOjące zjawisko izolacji poszczególnych katedr 
i zakładów od całokształtu zadań danego ośrodka terenowego. Nowy 
dekret daje podstawy do zaspakajania potrzeb szkół przez wspólne 
urządzenia, tzn. zespOły katedr i zakładów". 

W rok potem konkretyzuje ona wytyczne działalności na przy­
szłość ("Zycie Nauki". T. VII. 1949. Str. 141-142): "Skoro uznamy 
1:tatedrę za. podstawowe ogniwo organizacji badań naukowych, nale­
zy wzm~cI:llć pracę naukowo-badawczą poszczególnych zakładów przez 
oparcie JeJ na", zasadach zespOłowości oraz powiązanie tej pracy z pra­
<:ą nauk.owo-badawczą Większych instytucji" ... "Musimy dążyć do 
stworzema .zespołów pokrewnych katedr w ramach jednego wydzIa­
łku, kale takze międzywydziałowych i międzyuczelnianych, zależnie od 

on retnej sytuaCji lokalnej". 
27) Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki oraz Mini­

stra Zdrowia z dn. 13 stycznia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 5, poz. 51. 
28) Jasno te cele uwypukliła E. Krassowska. C' ~ycie Nauki". T. V. 

1950. Str. 176): "Nowa zespołowa organizacja katedr wyższych uczel­
n~ zapewni: l) możliwość większego niż dotychczas wpływu ideolo­
glCznego profesorów postępowych na cały zespół ... to • 
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gramów i organizacji studiów na , wyższych uczelniach zostały 
dokonane daleko idące zmiany, które gruntownie zmieniły cha­
rakter tych szkół. Dokonane one zostały stopniowo i poszły w 
trzech kierunkach: 1. wprowadziły ogromną ilość nowych stu­
diów i wąskich specjalizacji; 2. wprowadziły nauczanie mark­
sizmu-leninizmu jako obowiązującego i najważniejszego przed­
miotu dla wszystkiCh bez wyjątku kierunków studiów; 3. czas 
trwania studiów został skrócony w zasadzie do trzech lat na 
wszystkich uczelniach. Oele zaś, jakie przyświecały tym zmia­
nom, dosadnie sprecyzował A. Rapacki, Minister Szkolnictwa 
Wyższego i Na~). . 

Wprowadzenie ogromnej ilości nowych studiów i kierunków 
dotyczy szczególnie wszystkich typów szkół technicznych, da­
lej rolniczych oraz ekonomicznych. W wyżs~ch zawodowych 
szkołach rolniczych i na wydziałach rolniCZYCh uniewersytetów 
wprowadzono speCjalizację np. w zakresie "zootechniki" 3 0). W 
szkołach ekonomicznych wprowadzono naukę "planowania 
przemysłu", a w niektóryCh z nich naukę "technologii żywie­
nia " 31) itp. Zniesione zostały na wszystkiCh uniwersytetach. 
studia ekonomiczne i administracyjne32), natomiast utworzono 
na Uniwersytetach Jagiellońskim i Warszawskim specjalizaCję 
w zakresie dziennikarstwa, tworząc przy tym odpowiednie ka­
tedry, poza tym na wzór rosyjSki wprowadzono "studium hi­
storii kultury materialnej "33). 

Krokiem, który rozpoczął nową erę wyraźnego zmierzania do 
wychowania młodzieiy w myśl ideowych założeń reżimu, byłO 

29) A. Rapacki. Szkoły WY73ze kuźnią postępowej nauki i planowej 
produkcji kadr. Przemówienie z dn. 2 października 1950 r. na inau­
guracji roku akademickiego 1950-51 w Politechnice Warszawskiej. 
"Zycie Nauki", T. V. 1950. Str. 759-765: 

"Wspólnym zadaniem nas wszystkich jest zmienić do gruntu stary 
rZemieślniczy, bezplanowy 1 niezdyscyplinowany styl pracy uczelni 
czasów kapitalistycznych 1 zastąpić go nowoczesnym SOCjalistycznym 
systemem planowej produkcji kadr" .... "Dzięki wytężonej pracy se­
tek profesorów i pracowników naukOWYCh, przy wyzyskaniu doświad­
czeń planowego szkolenia kadr w Związku Radzieckim, wchodz!j, od 
dziś w życie nowe, jednolite plany studiów 1 programy nauczania, 
zgodne z potrzebami planu 6-cioletniego. Wykonać je co do godziny, 
to nasz plan, to nasze wspólne bojowe zadanie. Dlatego słusznie, że 
od dziś także wchodzą w życie przepisy o dyscyplinie pracy w wyż­
szych uczelniach. ... Każdy człowiek i każdy dzień jego pracy jest 
policzony i włączony do cyfr planu. To nie przelewki... Państwo ma 
prawo karać 1 będzie karać jednostki, które by naruszały plan szko­
lenia kadr dla planu 6-letniego". 

30) Rozporządzenie Ministra Szkół Wyźszych i Nauki z dn. 9 stycz­
nia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. 45. 

31) Rozporządzenie Ministra Szkół Wyźszych i Nauki z dn. 6 kwiet­
nia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 23, 1951, poz.177. 

32) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 2 listopada 1949 r. Dz. 
U. R. P., Nr 60, 1949, poz. 463. 
Rozporzątbenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 30 kwietnia 

1951 r. Dz. U. R. P., Nr 27, 1951, poz. 206. 
33) Rozporządzenia Ministra Szkół Wy7"szych i Nauki z dn. 9 stycz­

nia 1951 r · Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. poz. 49 i 48; z dn. 7 maja 
1951 r. Dz. U. R. P., Nr 29, 1951, poz. 230. 
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Wprowadzenie w roku akademickim 1948-49 c·bowiązkowego na­
uczania materializmu historycznego i dialektycznego pod for­
mą "Studium Nauki o Polsce i ŚiWiecie Współczesnym", na któ­
re ·byli obowiązani uczęszczać wszyscy studenci ostatniego ro­
ku studiów wszystkich uc:relni w wymiarze 60 godzin w ciągu 
roku i składać kolokwia z wykładanych przedmiotów. Lecz już 
w lutym 1949 r. E. Krassowska oświadczyła34 ) , że "musimy 
zdecydowanie Skończyć z fikcją apolityczności nauczania także 
na szczeblu uniwersyteckim". Toteż od jesieni 1949 r. została 
wszędzie wprowadzona dla studentów I roku studiów obowiąz­
kowa nauka maberializmu dialektycznego i historyczneg035). O 
tym zaś, jak duże jest obciążenie studenta tego typu przedmio­
tami świadczą ustalone ostatnio szczegółowe programy dla róż­
nych działów studióW3S). Bez złożenia egzaminu z różnych 
przedmiotów, nie ma.jących nic wspólnego z właściwymi studia­
mi studenta, w rodzaju materializmu dialektycznego i histo­
rycznego, nie jest możliwe dalsze studium i ukończenie SZkoły 
wyższej. 

Poza nauką marksizmu-leninizmu, dalszym~ obciąŻleniem st u­
dentów jest Wprowadzenie do wszystkich szkół wyższych 000-
wiązkowego "wojskowego szkolenia studentów"31). Prowadzone 
jest ono przez Studium Wojskowe, które Obejmuje wykłady 
pr:redmiotów wojskowych i zajęCia praktyczne w ilości 16 go­
dzin miesięcznie w ciągu roku szkoln.ego. Dla szkolenia w spec­
jalnościach wojskOWYCh można to Studium przedłużyć do 24 
godzin miesięcz;nie. Poza tym studentów I i II roku wszystkich 
kierunków studiów ObowiąZUje udział w ćwiczeniach wychowa­
nia fiz'ycznego w wymiarze 2 godzin tygodniow(38). 

Bardzo głęboko Sięgającą zmianą było wprowadzenie na po­
czątku 1950 r. we wszystkich szkołach wyższych tzw. dwustop­
niowości studióWS9 ). Zmiana ta wstałru poprzedzona dłuższą 

34) "Zycie Nauki". T. VII. 1949. str. 156. 
35) Jednym z pierwszych tego rodzaju zarządzeń było rozporzą­

dzenie Ministra Oświaty z dn. 15 września 1949 r. Dz. U. R. P., Nr 53, 
1949, poz. 412. 

36) Rozporządzenia Ministra Oświaty z dn. 2 stycznia 1950 r. Dz. 
U. R. P., Nr 2, 1950, poz. poz. 9, 10, 11, 12; z dn. 22 grudnia 1949 r. 
Dz. U. R. P., Nr 7, 1950, poz. 70. 

Dla przykładu: . studenci historii sztuki na pierwszym roku studiów 
na ogólną liczbę 16 godzin wykładów i 14 godzin ćwiczeń tygodniowo, 
muszą wysłuchać takich przedmiotów, jak: materializm historyczny 
i dialektyczny, historia ruchu robotniczego, zagadnienia Polski współ­
czesnej, w łącznej ilości 6 godzin tygodniowo i ponadto 2 godziny ty­
gOdniowo "praktycznej " nauki języka rosyjskiego. Na końcu roku 
obowiązuje ich złożenie kolokwium z materializmu dialektycznego i 
historycznego oraz cztery egzaminy, z czego tylko dwa ~ z. zakresu 
ich właściwego studium, zaś dwa pozostałe obejmują historlę ruchu 
robotniczego i zagadnienia Polski wspÓłczesnej. 

37) Rozporządzenie Ministra Obrony Narodowej z dn. 12 czerwca 
1949 r . Dz. U. R. P., Nr 51, 1949, poz. 391. . 

38) Rozporządzenie Ministra Oświaty oraz Min!stra ZdroWIa z dn. 
5 stycznia 1950 r. Dz. U. R. P., Nr 7, 1950, poz. 72. . 

39) Rozporządzenia Ministra Oświaty z dn. 2 styczrua 1950 r. Dz. 
U. R. P., Nr 2, 1950, poz., poz. 9, 10, 11, 12; 7J dn. 22 grudnia 1949 r. 
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kampanią w czasopismach naukowych, mającą na celu przed!­
stawienie rzekomych korzyści tej zmiany i konieczności jej 
IWprowadzenia ze względu na potrzeby, związane z wykonaniem 
planu gospodarczego i odbudową Polski40). Projekty te spotka­
ły się z dużym oporem kół naukowych, a szczególnie przedstawi­
cieli nauk humanistycznych i matematyczno-przyrodniczych 41), 

który, oczywiście, nie mógł zaważyć na postanowieniach reżimu. 
Dwustopniowość studiów została związana z wprowadzeniem 

dwojakiego typu stopni: stopni naukowych, nadawanych przez 
szkoły wyższe akademickie, oraz stopni zawodowych, które moż­
na uzyskać również poza wyż.szymi uczelniami. W ten sposób 
w dziedzinie studiów technicznych stopień inżyniera został uzna- . 
ny za stopień zawodowy42) i może być nadany osobom które 
nie mają ukończonych studiów wyższych. Wprowadzony nato­
miast został nowy stopień naukowy "magistra nauk technicz­
nych "43 ), który nadają szkoły akademickie. 

Studia we wszystkich szkołach wyższych są zatem obecnie 
podzielone na dwa okresy. Studium pierwszego stopnia trwa 
na wszystkich wydziałach 3 lata i ma charakter studiów za­
wodowych; programowo jest jednakowe ze studium tego same­
go typu w wyższych szkołach zawodowych. Ukończenie upraw­
nia do wykonywania zawodów, dla których ~rymaga się ukoń­
czenia odpowiednich studiów wyższych, uprawnia ono również 
do uzyskania stopnia zaWodowego, względnie "dyplomu pierw­
SZlej ~asy". Poza tym jest ono warunkiem dopuszczenia do 
studium stopnia drugiego, trwającego rok, które prowadzi do 
uzyskania stopnia naukowego. 
Dwustopniowość studiów została również wprowadzona do 

szkół wyższych artystycznych i ustalone odpowiednie stopnie 
zawodowe44). Natomiast nie wprowadzono j.ej na medycynie. 
ObOWiązują tu nadal studia 5-letnie45 ). Jednakie studenci, któ­
rzy Ukończyli 3' lata stu<iiów, mogą przejść do szkoły felczer­
skiej i po 1 II2-rocznym kursie uzyskać tytuł felczera46). 

Warto przy tej sposobności wspomnieć, że ukończenie szkoły 
wyższej w ZSSR po 1 paździenika 1917 r. zostało uznane za 

Dz. U. R. P., Nr 6, 1950, poz. 58; z dn. 29 grudnia 1949 r. Dz. U. R. P., 
Nr 7, 1950, p<>z. 70. 

40) Np. H. Golański. Uwagi o wyższym szkolnJctwle technicznym. 
"Zycie Nauki " . T. V. 1949. Str. 142-151. 

M. Rękas . Wyższe szkolnictwo rolnicze w Polsce Ludowej. "Zycie 
Nauki " . T. V. 1948. Str. 312-328. 

A. Grodek. Uwagi o zasadach organJzacjl studiów ekonomicznych w 
Polsce. "Zycie Nauki " . T . VII. 1949. str. 413-422. 

41) E. Krassowska. " Zycie Nauki". T. VII. 1949. Str. 154. 
42) Dekret z dn. 3 lutego 1947 r. Dz. U. R. P., Nr 17, 1947, poz. 67. 
43) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 17 października 1948 r. 

Dz. U . R. P., Nr 53, 1948, poz. 420. 
44) RozporządzenJe Ministra Kultury i Sztuki z dń. 23 grudnia 

1950 r. Dz. U. R. P., Nr 14, 1951, poz. 117. 
45) RozporządzenJe Ministra Oświaty oraz Ministra. Zdrowia z dn. 

9 grudnia 1948 r. Dz. U. R. P. Nr 3, 1949, poz. 13. 
46) Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zawodzie felczerskim. Dz. U. R. 

P., Nr 36, 1950, poz. 336. 
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równoznaczne z ukończeniem c<ipowiednłej szkoły wyższej w 
Polsce47). Na tej podstawie dyplom rosyjski nie wymaga no­
stryfikacji, dając absolwentom szkół sowieckich automatycznie 
prawo do wykonywania zawodów i prawo do odpowiednich pol­
skich stopni naukowych i zawodowych. 

Pracownicy naukowi szkół wyższych 

Wedle dekretu z 1947 r. profesorów wyższych szkół akade­
mickich mianuje Prezydent R.P. na wniosek właściwego mi­
nistra "spośród kandydatów przedstawionych przez Rwę Głów­
ną po wysłuchaniu opinii zainteresowanej szkoły" (art. 66). 
"Tym ostatnim organom" (tj. szkołom), dlOdaje postanOWienie 
dekretu, "służy również prawo inicj atywy". Dla przedstawie­
nia kandydatur Rada Główna przeprowadza speCjalne "postę­
powanie kwalif~kac~jne" (ar~. 67). Profesorów szkół wyższych 
zawo~?wych mIanUJe natomIast minister spomiędzy osób, za­
kwahfikowanych przez Radę Główną (art. 68). 

Prawo ha'bilitacji zostało znacznie ograniczone48). Warunki 
habilitacji i -sposób j ej przeprowadzania zostały uregulowane 
postanowieniami dekretu z 1947 r. (art. 62) oraz osobnym roz­
porządzeniem49). Habilitacj ę przeprowadza Rada WYdziałowa 
wYdziału, obejmującego w swym programie studiów tę gałąź 
nauki, w zakresie któr.ej dana szkoła akademicka uzyskała 
prawo habilitowania. Samo postępowanie habilitacyjne uległo 
<iużej zmianie w . porównaniu z trybem postępowania dawniej­
szym. Ponadto, jak już uprzednio wspominaliśmy, prawo habi­
litowania uzyskała również Rada Główna. Jest to tzw. "habi­
litacja centralna". Docenci habilitowani "centralnie" przy­
dzi€lani są rozporządzeniem ministra do jednej ze szkół aka­
demickich, co może nastąpić również wbrew woli tej szkoły. 
Władze reżimowe jasno zdawały sobie sprawę, że nie mogą 

liczyć na starszych profesorów w wychowywaniu młodzieży w 
ideologii komunistycznej. Z drugiej strony, nie mogły one na 
ogół zrezygnować z ich usług z powodu braku odpowiednich 
sił fachowych. W jakich warunkach zmuszeni są pracować ci 
profesorowie ilustruje wypowiedź E. Krassowskiej, podsekreta­
rza st anu w Min. OŚwiaty, wzgl. obecnie w Ministerstwie Szkół 
Wyższych i Nauki 50), która zaznacza, że "problem podnoszenia 
kwalifikacji naukowych i podnoszenia pOziomu ideologicznego 
na odcinku profesorskim" przedstawia się dość trudno. Grozi 

47) Rozporządzenie Ministra Oświaty oraz MInistra Zdrowia z dn. 
10 kwietnia 1950 r. Dz. U. R. P., Nr 25, 1950, poz. 227. 

48) E. Krassowska. "\tycie Nauki " . T. V. 1948. str. 25: :' Automa­
tyczne prawo habUitowania, przysługujące dotąd wszystkun uczel­
niom akademickim niezależnie od fak tycznego poziomu poszczegól­
nych dyscyplin, zostaje zniesione i uzależnione od odpowiednich wa­
l'unk6w pracy naukowej". 

49) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 3 lipca 1948 r . Dz. U. 
R. P., Nr 41, ,1948, poz. 298. 

50) " Zycie Nauki " . T. VII. 1949. Str. 148. 
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jednak, że "powinien on być postawiony z całą otwartością 1 
wtedy z pewnością spotka się ze zrozumieniem i poparciem ca­
łego postępowego świata nauki " Poleca ona również zorgani­
zować specjalne seminaria dla profesorów, by ich wykształcić 
w marksiżmie-leniniżmie51 ). Na zjeździe Rektorów dnia 16 lu­
tego 1950 r . żąda ona już wprost, by szkoły wyższe same za­
częły denuncjować profesorów nie wyznających poglądów 
marksistv-wskich52 ) • 

Szczególna uwaga reżimu skierowana została na wychowanie 
nowych kadr profesorskich. W obrębie szkół wyższych specjal­
ną opieką otoczono więc asystentów. Wedle dekretu z 1947 r: 
pomocnicze sUy naukowe przyjmuje wprawdzie i zwalnia rek­
tor, jednak o zamierzonym przyjęciu jest on Mbowiązany za­
wiadomić ministra, który może sprzeciwić się temu (art. 73). 
Dotychczasowy system doboru asyst-entów został zmilmiony. 
"SkorO' o zasadach doboru młodych pracowników ma decydo­
wać państwowa hierarchia potrzeb, nie można poprzestać tyl­
ko na popieraniu pracowników samorzutnie zgłaszających się 
do pracy"53). Dlatego, "aby skuteczniej wydobywać z terenu 
młodych ludzi zdolnych do pracy naukowej, Ministerstwo 
Oświaty musi zainteresować bliżej tą sprawą partie politycz­
ne, związki zawodowe, ZMP, by nastawić te instytucje na wy-

51) W "Zyciu Nauki". T. VII. 1949, str. 149 E. Krassowska pisze: 
. "Są~ę, że naszym obowiązkiem jest stworzyć uczonym pOlskim 
Jak naJlepsze warunki do dokonania tej pracy. WYdaje się rzeczą 
bardzo celową systematyczne zwoływanie, w ramach prac instytu­
tów i towarzystw naukowych, konferenCji pracowników naukowych 
celem przedyskutowania pOdstawowych założeń materializmu filozo­
ficznego, oraz organizowanie stałych konwersatoriów poświęconych 
dyskusji nad filozoficznymi podstawami nauki i metodologią. W tych 
imprezach byłby pożądany udział naj wybitniejszych uczonych-ma­
terialistów z zagranicy". 

W rok potem ("Zycie Nauki" T. V. 1950. Str. 140), twierdzi ona: 
"Olbrzymie , osiągnięcia ZWiązku Radzieckiego, szczególnie w nauce, 
budzą coraz żywsze zainteresowanie. Coraz liczniejsza rzesza uczo­
nych dochodzi do przekonania, że -bez ich gruntownej znajomości nie 
może być mowy o postępie polskiej nauki" . A dalej (str. 142) : "Po­
znawanie zdobyczy nauki radzieckiej, jej prZOdującego charakteru, 
pozwala naszym uczonym coraz dokładniej zrozumieć twórcze, wręcz 
rewolucyjne znaczenie marksizmu-leninizmu, materializmu dialek­
tycznego i historycznego, jako najbardziej nowoczesnej metody ba­
dań naukowych". , 

52) "Zycie Nauki", T. V. 1950. str. 147: 
"W obsadzaniu katedr do dziś pokutuje u nas kult kwalifikaCji 

formalnych bez względu na faktyczną wartość naukową kandydata, 
bez względu na jego oblicze polityczno-ideowe. Wyeliminowaliśmy, 
aczkolwiek jeszcze niecałkowicie, z naszych wyższych uczelni elementy 
wrogie i reakcyjne, ale bez żadnej niemal pomocy ze strony uczelni. 
Nie znam przypadku, żeby rada wydziałowa zdobyła się na krytycz_ 
ną ocenę działalności swego członka, żeby zażądała usunięcia pro­
fesora zdecydowanie szkodliwego, wręcz przeciwnie, jeszcze bardzo 
często niektórzy przedstaWiciele uczelni występują w obronie reak­
cyjnych profesorów i usiłują ich osłaniać, kierUjąc się fałszywie po­
jętą solidarnością zawodową... Musimy skończyć z beztroskim libe­
ralizmem w stosunku do resztek elementów reakc'yjnych i wrogich", 

53) E. Krassowska. "Zycie Nauki". T. V. 1948. Str. 29. 
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suwanie kandydatur na stanowisk~, asystenckie i stypen~ia:' 54). 
Zdając sobie sprawę, jaką war~sc nauko,,:~ przedstaWlac bę­
dą tą drogą wysuwani "pra~o~ru~y 7laukoWl , ~. Kra~s~wska w 
powyżej cytowanym przemoWl~r:IU ząda, aby obciązyc pro~e­
Borów osobistą odpowiedzi::tlnosClą za pracę ,naukową przy?,zle­
lonych im studentów, ewentualnie as.ystentow nauko,wy~h. . 
Równocześnie ze szkoleniem nOwYch kadr ~~byw~C SIę n:us~ 

"doskonalenie" już istniejących. W tym celu nale~y pom!slec 
o zorganizowaniu kursów wak.acyjnyc~ dla asystentow, zarowno 
w celu podniesienia poziomu ideologICzne go przez przeszkol~­
nie w zakresie przedmiotów niezbędnych dla ukształt:0w:an~a 
materialistycznego ŚWiatopoglądu, jak też dla podniesle~l~ 
kwalifikacji zaWOdowych, szczególnie w zakresie dydaktYki l 
metod organizacji nauki "(5). , . . 

Na otoczeniu asystentów szczegolną opIeką m~ p?,przestano 
jednak W jesieni 1950 r. nastąpiła inauguracJa Instytutu 
Kształ~enia Kadr Naukowych przy KC PZPR"" Instytu~ t~n 
ma za zadanie "kształcenie młodych nauk~wcow-marks~tów 
dla pracy pedagogicznej i naukowej na wyzszych uczelmach 
(ogólnych i partyjnych) oraz w Inst?'tutach ~ukowo-badaw­
CZYCh"(6). Jak się wyraził Bierut na mauguracJl teg? Inst!t~­
tu57): "KaJd'rY, które Instytut będzie wychowyw~ł maJ~ . stac SIę 
czołowym oddziałem partii na polu opan~wanla te.orll. mar~~ 
sistowsko-leninowskiej, na polu przenoszema przodUJąceJ mysll 

54) E. Krassowska. "Zycie Nauki". T . VII, 19.4~. ~~. 147-~49. 
55) E Krassowska j. w. Znamienne są rówruez Jej uwagi wygło­

szone na. Zjeździe R~ktorów, "Zycie Nauki", T. V. 1950. str. 14~: .. 
"Ministerstwo Oświaty do dziś jeszcze często nap.otyka co naJmmeJ 

na rezerwę, jeśli nie na opór niektórych l;"ad wydzi~łowych przy wy­
SUwaniu nowych ludzi na stanowiska umwer~~eckie.. . Znana część 
profesorów kierowników katedr, traktuje WCląZ jeszcze sprll:wę d<;>­
boru asystentów jako swą sprawę prywatną, nie chce, czy .n~e moze 
zrOZumieć, że w ręce asystentów powierzamy I?-a~ą młodzlez, przy­
szłych budowniczych socjalizmu, przyszłych socJal!ft~cznyC~ pracow­
ników nauki". Dalej (na str. 173.> zaznacza o~a: Kierowrucy katedr 
powinni organizować, kierować l. kontrolow9:c, pracę naukowl:\. asys­
tentów. Konieczne jest podjęcie Jeszcze ": ~~ezącym roku akCJI pod­
noszenia poziomu ideologicznego asystentow . 

56) "Zycie Nauki". T. V. 1950, Str. 1011: . ,. . 
"Praca w Instytucie odbywa śię na 3-ch wydziałach: ~llozofll, hi­

storii i ekonomii pOlitycznej. Jako ,słucha,cze dop,:!szCZaJ;ll są c~łon­
kOWie PZPR o co najmniej 4-roletrum stazu partYJnym l z ukonczo­
nym wYższym wykształceniem oraz z zamiłowaniem do pracy na,uko­
wej. W WYjątkowych wypadkach odstępuje się od wymogu u!t0nczo­
nego wyższ,ego wykształcenia, jeśli dotychczasowa. praca, i oblicze po-
1ity~zne danego towarzysza dają gwarancję, ze poslada, on od­
POWiednią wiedzę w wybranym przednliocie studiów. Studia ~rwają, 
3 lata. Ostatni rok poświęcony jest na napisanie pracy, będąceJ po~­
stawą zdobycia tytułu doktorskiego. Częścią skład~wą pracy aspI­
ranta. w toku studiów jest stała praca partyjna, zmierzająca do ści­
słego POWiąZania go z życiem politycznym kraju, oraz samoc;lzielna 
praca pedagogiczna (ćwiczenia wykłady) przydzielona na mnych 
uczelniach. Główną, linią, uderzenia prac iKKN będzie opracowanie 
zagadnień ideologicznych związanych z budową, socjalizmU w polsce, 
jak i ~oZWijanie postępoWyCh tradycji nauki polskiej", 

57) Zycie Nauki". T. V. 1950. str. 880. 
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społeczne~ do mas pracujących i do całokształtu ~cia umysło­
wego kraJu". 

.Instytut ten, którego organizacja jest oparta na: wzorach 'so­
wleckich, ma zostać przemianowany na Akademię Nauk Spo­
łecznych. 

Selekcja studentów · 

D~kret. z 1947 r. postan~wia, że w szkołach wyższych mogą 
studlOwac osoby, korzystające z pełni praw publicznych oraz 
obywatlelskich i honorowych, które otrzymały wykształcenie 
~a poziomie licealnym (art. 79). Jednak postanawia on również 
ze warunkiem dopuszczenia do studiów w. szkołach f uzyskani~ 
dyplomów "może być ponadto odbycie odpowiedniej praktyki 
w z~w?dzie, określonej rozporządzeniem Ministra Oświaty". 
PrZYJęCIe w charakterze stu<l.enta można również uzyskać bez 
wz~lę~u na wykształcenie szkolne (art. 81) pod warunkiem 
zł.ozema . uprzednio odpowiedniego egzaminu wstępnego. Mi­
ruster Oswiaty może zorganizować specjalne studia wstępne 
w obrębie szkoły wyżs:rej lub kursy przygotowawcze poza jej 
obrębem dla osób, które nie posia<ia.ją pełnego przygotowania 
do studiów wyższych (art. 82). 

Kandydatów przyjmuje dziekan danego wydziału (art. 86). 
Je~ak minister może ustalić (art. 83) "po wysłuchaniu opinii 
zam~eres~:wanych uc~elni" liczbę studentów, jaka może być 
przyjęta w poszczegolnych latach na dany rodzaj studiów w 
poszczególnych szkołach wYższych". Jeśli zaś zgłosi się większa 
ilość kandydatów, aniżeli ustanowiona liczba, wówcza& mini­
st~r . zar~dza "odpowiedni tryb postępowania selekcyjnego 1 
ellmmacYJnego" . 

Wszystkie powyższe postanowienia dekretu z 1947 r. zostały 
wprowadzone w życie. Określone zostało, jaki rodzaj studiów li­
c~~lnych. upoważnia do przejścia na poszczególne rodzaje stu­
d~o~ wyzszych bez konieczności z<l.awania egzaminów uzupeł­
ma~ących58). Utworzono osobne "studia przygotowawcze do 
szkoł wy2:.szych" 5D), które, jak się wyraziła E. Krassowska 60), 

58) Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 27 czerwca 1949 r. Dz. U. 
R. P., Nr 40, 1949, poz. 291. 

59) Rozporządzenie Ministra Oświaty z <In. 3 czerwca 1949 r. Dz. U. 
R. P., Nr 36, 1949, poz. 266. 

Studium to trwa 2 lata i na drugim roku dzieli się programowo na 
2 wy.dzia~: humanistyczny i matematyczno-przyrodniczy. Warunkiem 
prZyjęcia Jest wiek 18_27 lat oraz wykazanie się co najmniej 3-letnią 
pracą zawodową w charakterze robotnika w zakładzie pracy lub pra­
cą w rOdzinnym gospOdarstwie domowym, a poza tym wykazanie się 
co najmniej 2-letnią pracą społeczną. Kandydaci przechOdzą najpierw 
:prz.ez kurs selekcyjny, zakończony egzaminem, który decyduje o przy_ 
JęClU na Studium. Kurs selekcyjny może trwać jeden rok. Po drugim 
roku właściwego stud.1um słuchacze zdają egzamin przed komisją, po­
w~łaną przez ministra, która równocześnie kwalifikuje ich na. wy­
dzIał szkoły, odpowiadający programowo wydziałowi kursu na który 
dany kandydat uczęszczał. ' 

60) "Zycie Nauki". T. V. 1950. Str. 150. 

( 
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tym się różnią od dawniejszego "Roku wstępnego" (od' 1945 r.) 
względnie "Studium wstępnego" (od 1948 r.), że przeznaczone 
są dla: młodych robotników i chłopów, a nie jak dotychczas 
dla dzieci robotników i chłopów. 

Aby nie dopuszczać na wyższe studia elementów niepożąda­
nych z punktu widzenia reżimu, już w roku akademickim 
1948-49 wprowadzone zostało we wszystkich szkołach wyższych 
ograniczenie ilości kandydatów, których t~ szkoły mog~ pr~y­
jąć 61). Ograniczenie to rok rocznie pona w; ano z małyml ~mll~.­
nami. Obecnie obowiązujące rozporządzerue 62) postanaWIa, ze 
"dobór kandydatów na studia w szkołach wyższych ma służ~ć 
zabezpieczeniu dOpływu najlepszych kadr fachowych z WY~­
szym wykształceniem oraz kadr naukowych dla wykonama 
planu 6-cioletniego, oraz wychowania inteligencji lUdowej spo­
śród dzieci robotników, chłopów pracujących i inteligencji pra­
cującej". podstawą przyjęcia na pierwszy rok studiów na wszy­
stkich wydziałach wszystkich szkół wyższych jest egzamin 
wstępny. Do zasiadania do niego dopuszczeni mogą być tylko 
kandydaci, którzy przejdą przez kilka komisji selekcyjnych, któ­
re poza tym obowiązane są przeprowadzić też skuteczną kon­
trolę stanu zdrowia przedsta~ionegO kar:dydat~ 68). E~~mir: 
wstępny obejmuje tematy, ZWlązane z kierunkIem studlOW l 

egzaminy specjalne dla. różnych wydziałów, ponadto ustny egza­
min z Nauki o polsce i ś,wiecie Współczesnym. 

Ostatecznego doboru kandydatów dokonuje Komisja uczel­
niana dla spraw rekrutacji na podstawie oceny wyników egza­
minu i kwalifikacji osobistych kandydata. Spośród kandyda­
tów, którzy ?Jożą egzamin, "przy Zbliżonych wynikach", pier­
wszeństwo pr7l)'jęcia mają dzieci różnych kategorii osób zasłu­
żonych "wobec Polski Ludowej", w drugiej kolejności dzieci 
"pracowników fizycznych, chłopów mało- i średnio-rolnych, 

61) Rozporządzenie MinIstra Oświaty z dn. 19 maja 1948 r. Dz. U. 
R. P., Nr 29, 1948, poz. 196. ., któ . 

62) Rozporządzenie wspólne wszystkich mmistrow, pod rycp ople. 
ką zna.jdują się szkoły wyższe, z dn. 1 maja 1951 r. Dz. U. R. P" Nr 31, 
1951, pąz. 246. " k l k mi' ekr t . 63) Wstępną kwalifikację dokonują sz o ne o sJe r u aCyJne 
oraz powiatowe (miejskie) komisje rekrutacyjne", powołane 'przez pre­
ZYdia Rad Narodowych. Dalszego doboru kandydatów z pomIędzy tych, 
którzy przeszli przez wstępną, selekcję, dokonują "komisje dla doboru 
kandydatów" ustanowione dla. poszczegÓlnYCh wydziałÓW szkół wyż­
Szych. W skł~d ich wchodzą, poza dziekanem, d:elegat ministra, któ­
remu dana szkoła podlega, członek grona nauczającego na danym ~­
~ziale, POWOłany przez Właściwego minis~ra, oraz sekretarz komisJi, 

t6rYlD ma być przedstawiciel wojewódzkiego zarządu ZMP, powoła­
nr przez właściwego ministra. Dalszym ogniwem selekcji jest "komi­Sl\ Uczelniana dla spraw rekrutacji", powołana przez właściwego mi­
~ s ra dla każdej szkoły wyższej, której przewodniczy rektor, a człon-
o ami izBą przedstawiciel właściwego ministra i przedstawiciel zawodowej 

rgan aej1 ZWiązkowej danej szkoły wyższej . Do komisji tej należy 
~eCYdOjWanie o dopuszczeniu kandydata do egzaminu wstępnego, koor­

ynac a. 1 kontrola prac komisji dla doboru kandydatów na poszcze­
~Ó\nYCh WYdZiałach oraz zatwierdzanie listy kandydatów do egzaminu 

s ępnego, przedstawionych przez komisje wydziałowe. 
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pracowników umysłowych, rzemieślników członków spółdziel­
ni pracy". Pozostali kandydaci będą przyjęci w miarę wolnych 
miejsc i zależnie od wyników egzaminu. Kandydaci, którzy 
złożyli egzamin z wynikiem pomyślnym, lecz z powodu braku 
miejsca nie zostali przyjęCi na dany wydział, mogą ubiegać się 
o skierowanie na odpowiedni wydział innej szkoły, w której 
liczba przyjętych nie osiągnęła ustalonej liczby, lub iież na kur­
sy przysposobienia zawodowego. 

W 1950 r. został ustanowiony osobny "państwowy system sty­
pendialny" 64), którego celem jest .. planowe przyśpieszenie 
procesu wyrastania ludowej inteligencji, zwłaszcza spośród 
młodzieży pochodzenia robotniczego oraz chłopSkiego z mało­
i średnIorolnych gospodarstw, jako fachowców i pracowników 
naukowych dla potrzeb gospodarki narodowej". Ustawa ta po­
stanawia równIeż, IŻe udzielanie stypendiów w Jakiejkolwiek 
postaci "poza państwowym planem stypendialnym z Innych 
sum niż umieszczonych w budżecie państwa, przez urzędy, in­
stytucje i przedsiębiorstwa uspołecznione i związki samorzą­
du terytorialnego i zakłady ubezpieczeń społecznych" jest nie­
dozwolone. Plan stypendialny ustala co roeznie Rada Mini­
strów, określając przy tym ogólną ilość stypendiów z podzia­
łem ich na kierunki studiów i na szkoły. Pochodzenie społecz­
ne studenta oraz jego postępy w nauce stanowią o przyznaniu 
stypendium. 

Delegaci dla spraw młodZieży szkół !WyŻszych 

Wyrazem wielkiej wagi, jaką władze reżimu przypisują spra­
wom młodzieży szkół wyższych, było ustanowieme, j-eszcze w 
jesieni 1945 r. osobnych Delegatów Ministra Oświaty dla spraw 
młodzieży szkół wyższych 65), których ten minister może powo­
ływać w poszczególnych ośrodkach akademickich. Delegatom 
tym przekazane zostały wszystkie sprawy, dotyczące material­
nego położenia studentów. Zatwierdzają oni wnioski rad wy_ 
działowych w sprawie przyznawania stypendiów i w sprawach 
utraty tychże, jak też sami przyznają stypendia. Przeniesione 
na nich zostały, wszystkie kompetencje tak Ministra Oświaty, 
jako też w szczególności władz akademickich, w sprawach do­
tyczących domów akademickich i innych urządzeń, przezna­
czonych dla młOdzieży szkół wyższych. Oni przyznają obecnie 
pomieszczenia w domach akademickich. Delegaci mają "czu­
wać nad pomyślnym układem warunków życiowych tej mło­
dzieży oraz sprawują opiekę materialną nad stowarzyszeniami 
akademickimi". Ingerencja organów szkół wyższych we wszy­
stkie powyższe sprawy została zupełnie wyłączona. 

Delegaci dla spraw młodzieży szkół wyższych czuwają rów-

64) Ustawa z dn. 7 marca 1950 r. o państwowych stypendiach dla 
młodzieży szkół wyższych. Dz. U. R. P., Nr 10, 1950, poz. 105. 

65) Dekret z dn. 15 października 1945 r. Dz. U. R. P., Nr 46, 1945, poz. 260. 
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. . związanych z doborem kandydatów" 
nież "nad całosclą spraw . ch Mają oni sobie powierzone 
na studia w szkoł~ch WY~:Yka~dYdatów do innych ośrodków 
również "planowe kler0v.:a . d wego" 66). 
lub na kursy przysposoblema zawo o 

DYSCYPlina pracy 

. . . b stępy w nauce nie gwaran-
Przyjęcie na uczelnię l do re po . kOły wyższej Powodu-

t · mości ukończema sz . tują studen OWl me . w programaCh, częste reorga-
ją to często. ~achodzące ~manYr anizacyjne uczelni. Przy róż­
nizacje StUdlOW or.az zlmar:y. ~ ~ rzeniesieniach, jak to mia­
nych przekształcemach szkoł ~ lC t:a Wiejskiego w Cieszyni!e, 
ło miejsce ze szkołą GOs~o a::udenci szkoły przekształconej 
przeni~si~ną .do Ol:eY~~tj~atYCznie stawali się studentami 
lub ~lleSlOneJ, ~~ły tej nie stosowano jednak zawsze, czego 
noweJ szkoły. R :ładem jest Akademia Nauk Politycznych w 
klasyczn~m pP::kształcona na Szkołę Główną Słu~by Zagr~­
Warszawle, . Minister Szkolnictwa Wyz­nicznej 68 ). Zastrzeżono wówczas, ~e . . _ 

. N uki w porozumieniu z lllllymi zainteresowan~~m mI 
~r;a:ru, ~'o~śli warunki prze~ścia .studentów ~kad~~ml Nauk 

Polityc~ych do SzkO~ e~lÓ~;;e s~::a~a~;n:~~~g~ 1950 i 
SzeregIem rozporzą z , ." tzn rygo-

1951 r 69 ) wprowadzona zestała "dyscyplma ?racy ~ hl' 
:ry m~J'ą~e na celu zmuszenie studentów do Jak najryc eJsze

t
-

, . . t d . którzy w oznaczonych przez e 
go kończenia studlOW. S u ez:cI, . . tk' h rzepisanych 
rozporządzenia terminach me złozą wszys lC Pk' 

. . t diów utracą prawo uzys ama .egzaminów i me ukonczą s u .' ..' . ne 
<lyplomu, faktycznie więc ~ch stUdl\ mogd:J~wl;~m~w;=zo t~ 
Studenci, którzy "lekc~wazą dY.S{;IP fo~zieży studiującej", zo­
"stawiają się poza naWl.asem ogo m 

staj ą wyd~leni z UdC~lni. t kuł pt "Złamali dyscyplinę studiów 
11 ustracJ ę tego aj e ar y . ". ik Polskim .. 

_ panios konsekwencję" (umieszczony w ~Zlenn u .. 
Nr 298 ~aków dn. 15 listopada 1951 rol, .który donOSIki . 

" '.. d rzewodnictwem wicemm. Krassows ej po-
WOł~~~~taia ni Uniwersytecie J~gi~ll~ńskim przez :n~!~~r~ 
Nauki i Szkół Wyższych w celu wnlkmęCla w przy~zy Y g 
łooci i niedostatecznych wyników w na';lce pe.w~eJ gruPY

i 
stu: 

<lentów. Komisja rozpatrzyła sprawy najbardZlej typowe wy 

- . . . t . dn l maja 1951 r. Dz. U. ~ Rozporządzenie wspolne Dl1IDS row z . 

:'67)" ~;~i-z~~zleJ~Zit~~ Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. Dz. U. 

'J;" i!~P~~~~~~~fe°i:J:' Ministrów z dn. 6 września 1950 r. Dz. U. 

:a.6~·' i!;zp~ń 1~50, Po.z·~istra Oświaty z dn. 20 kwietnia 1950 r· Dz. 
U. R. P., Nr 2~ ~~Wapoz 178' Ministra Zdrowia z dn. 31 marc~ l~Ot. 
Dz. U. R. P Nr 17 i950 'poz '147 i z dn. 7 sierpnia 1950 r. DZ·

30
·kwi t" 

Nr 36, 1950,·'poz. 340; Mirust~a Szkół Wyższych i Nauki z dn. e -
:nia 1951 r. Dz. U. R. P., Nr 27, 1951, poz. 205. 
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dała orzeczenie wydalające z uczelni,' a niektórym zezwalają­
ce na powtórzenie roku ... 

Nie od razu znaleźli się przed tą komisją. Wzywano ich już 
poprzednio do komisji dyscyplinarnych, udzielano ostrzeżeń i 
nagan. Nie pomogło. Oni traktowali studia. jako swą własną 
prywatn~ spra~ę. N~e (}bch~dziło ich, ż>e na ich wiedzę licz; 
społeczenstwo, ze każdy z mch stanowi pozycj ę w planie na 
którą czekają nowe fabryki, szkoły... ' 

Musieli ustąpić z murów uczelni po to, by na ich miejsce 
przyszli ci, którzy chcą i będą się uczyć, _ a tych jest. 
większość ... ". 

Osobna ustawa postanawia, że absolwenci szkół 'WYższych 
mogą być zobowiązani do pracy w zakresie swoich specjalno­
ści w oznaczonej instytucji lub zakładzie pracy, zaś czas trwa­
nia bego obowiązku nie może przekraczać trzech lat70). Prze­
wodniczący Państwowej Komisji Planowania Gospodarcze­
go ustala corocznie ilOŚCiowy plan zatrudnienia absolwentów. 
sporządzony na podstawie wniosków zainteresowanych mini­
strów. Obowiązek tej pracy powstaje z dniem doręczenia absol­
wentowi nakazu wydanego przez Ministra, któremu podlega 
szkoła, do której absolwent uczęszczał. UChylający się od tego 
obowiązku narażają się na kary grzywny i aresztu do 6 mie­
sięcy. 

S~rawa? kto ze studentów wyuzych szkół akaKlemickich, po 
ukonczeruu pierwszego okresu studiów nie będzie przymusowo 
kierowany do pracy w zawodzie, lecz będzie mógł kształcić się 
nadal celem osiągnięcia stopnia naukowego, nie została ure­
gulowana żadnym rozporządzeniem. Na to jednak, jakie wzglę­
dy będą Odgrywać rolę w tym wyborze, odpowiedź daje oświad­
czenie E. Krassowskiej 71). 

Plan gospOdarczy 

Ustawa o planie gospodarczym. na 1950 r.72 ) postawiła prz.ed 
szkolnictwem wyższym ogromne zadanie. Wedle jej postano­
wień (art. 55) liczba absolwentów szkół wyższych zawodowych 
i akademickich miała wzrosnąć do 14.000, tj. o 100% w stosun­
ku do roku poprzedniego, z tym, że wzrost absolwentów wy­
działów technicznych miał wynosić 13 %, rolniczych 48 %, zaś 

70) Ustawa z dn. '7 marca 1950 r. o planowym zatrudnianiu absol­
wentów szkół zawodowych oraz szkół wyższych. Dz. U. R. P., Nr 10, 
1950, poz. 106. 

71) ":Z;ycie Nauki", T. V. 1950. str. 174. 
"Chciałabym przestrzec obywateli Rektorów przed możliwością prze­

ciwdziałania wykonywania ustawy przez wrogów naszego Ludow_ga. 
Państwa. Ustawa ta bowiem ma charakter ofensywny, jest przejawem 
wzrostu tendenCji SOCjalistycznych w naszym życiu narodowym i dla­
tego jest ważnym momentem w toczącej się walce klasowej". 

Mowa tu jest o powyżej wspomnianej ustawie o zatrudnianiu absol­
wentów. 

72) Ustawa z dn. 19 kwietnia 1950 r. o narodowym planie gospodar­
czym na rok 1950. Dz. U. R. P., Nr 21, poz. 179. 
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leśniczych 250%. Sześcioletnł plan gospodarczy prrewiduje dal­
szy znaczny wzrost liczby absolwentów szkół wyższych 73). Po­
stanawia on (ust. 10), że w okresie planu w szkołach tych na­
leży wykształCić ogółem 146.000 absolwentów. Jak z tego wy­
nika, roczny kontygent absolwentów ma wynosić około 29.200, 
czyli, że w stosunku do poprzedniego planu ma nastąpić dalsze 
pOdwoj enie "wydajności" 74). 

Na bemat wykonania tego Olbrzymiego zad ania ukazało się 
w prasie reżimowej szereg artykułów 7G). żądają one wprowa­
dzenia planowości badań naukowych, zespołowych metod pra­
cy itp. Konkretne jednak projekty zawiera artykuł J. Dembow­
skiego 76), który wyraźnie wskazuje na trudności wykonania 
tego planu. Jednym z nich to .brak l<lkali, urządzeń technicz­
nych, laboratoriów itp. Drugi - to brak kadr naukowych, któ­
reby mogły tę masę kształcić. Ząda on więc wprowadzenia su­
rowych rygorów, które zmuszą studentów do szybkiego koń­
czenia studiów, co tym samym wzmoże przelotowość istnieją­
cych szkół Wyższych. Rygory te, jak poprzedni<l wspomniano, 
zostały w międzyczasie wprowadzone. Drugim środkiem ma być 
,wprowadzenie, na. wzór sowiecki "nauczania zaocznego ", tj. 
korespotlJd.encyjnego, na wielką skalę. ' Podkreśliła to również, i 
E. Krassowska 77). W myśl tych wytycznYCh, począwszy od po­
łowy 1950 r., zaczęto organizować "studia zaoczne" w szkołach 
Wyższych78 ) • 

Samodzielne instytuty naukowe 

Dekret z 1947 r. (art. 2) postanawia, że w celu prowadze­
nia badań naukowych mogą być tworzone placówki jako . za-

73) Ustawa z dn. 21 lipca 1950 r· o G-cioletnim planie rozwoju go­
spOdarczego i budowy podstaw socjalizmu na lata 1950-1955. Dz. U. R. P., Nr 37, poz. 344. 

74~ ~ależy przypomnieć, że przed wojną, przy znacznie Większej 
ilOŚCI ID:Ieszkańców Pols~i, roczna liczba wydawanych dyplomów przez 
wszystkie szko~y ak~,demlCkie wahała się pomiędzy 6.000 a 6.500. "Sta­
tystyka szkolructwa 1937/ 38, Główny Urząd Statystyczny R. P. War­
szawa, 1939. Str. 85 . 

. 75) Np .. ,~. JędrYChowski. Zadania nauki w planie sześcioletnim. ":Z;y­
Cle NaukI . T. VII. 1949. Str. 385 i nast. 

76) J. pembowski. Zagadnienie kształcenia kadr naukowych ":Z;y-
cie NaukI". T. V. 1950. Str. 203-210. • 

.77) ":l;ycie Nauki", T.y. 1950. Str. 174: "Studia zaoczne należy orga­
ruzować przede wSZYStkl~ dla pokrycia deficytu w planie szkolenio­
wym. Właśni,: dro.gą studIÓW zaocznych należy uzupełnić braki w kad­
rach naUCZYCIelskIch. W organizaCji studiów zaocznych będziemy ko­
rzystać z doświadczeń i wzorów radzieckich " 

78) Rozporządzeniem Ministra Sprawiedliwości z dn. 18 lipca 1950 r. 
~~ y. pRo P., Nr 3~, poz. 278, utworzono studium zaoczne w Wyższej 

o e rawniczej uno Teodora Duracza w Warszawie 
ni~'7:orządzeniem Ministra Szkół Wyższych i Nauki' z dn. 23 sierp­
i sta~~tY~i utw~zono takie studium w Szkole Głównej Planowania 
rok dł '. ~. arszawie. Nauka na tych studiach trwa zwykle o 
mniej ~fęJcea.nltZekl~ na stud.iach zwyczB:jnych, zaś warunki przyjęcia są 

J a le same, Jak na studIa normalne. 
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kłady i instytuty w obrębie szkół' wyższych lub międzyszkolne, 
oraz jako zakłady i instytuty samodzielne, pozaszkolne, które 
służyć będą równocześnie celom nauczania i kształcenia pra­
cowników naukowych. Wyraźniej te idee sprecyzowała E. Kras­
sowska 79), i jak wynika z jej oświadczeń, praca naukpwo-ba­
dawcza ma być skoncentrowana w instytutacll, stojących poza 
szkołami wyższymi. O ile praca naukowo-badawcza, mimo to 
będzie nadal prowadzona w obrębie szkół wyższych, podlegać 
ona :będzie nadzorowi instytutów i będzie musiała stosować się 
do ich poleceń i wskazówek. Instytuty bowiem stanowić mają 
władzę nadrzędną dla poszczególnych gałęzi nauki: 

Wedle opin1i władz reżimu, dawniej istniejące instytuty nau­
kowo-badawcze nie odpowiadają powyższym wymogom 80). 

Objęte taką nazwą instytuty spełniały dotąd rolę bądź pra­
cowni laboratoryjnych, bądź też miały charakter zbliżony do 
towarzystw naukowych. Toteż osobną ustawą zostało uregulo­
wane tworzenie nowego typu instytutów naukowo-badaw­
czych 81). Na; czele ka.OO.ego Instytutu stoi dyrektor, który kie­
ruje samodzielnie jego działalnością. Rada naukowa, która jest 
czynna w każdym instytucie, ma za zadanie opiniowanie dzia­
łalności i planu prac instytutu oraz inicjowanie prac naukowo­
badawczych. 
Począwszy od 'Wiosny 1951 r. zostało, na podstawie tej usta­

wy, utworzonych szereg instytutów dla różnych gałęzi nauki 82). 

Rozporządzenie powołuj ące do życia te instytuty są jedno­
br:lJIliące. Każde z nich stwierdza, że jednym z ich zadań jest 
"nadawanie postępowego kierunku badaniom naukowym" w 
zakresie danej specjalności, oraz "ws21echstronne wykorzysta-

79) "Zycie Nauki". T. VII. 1949. Str. 143. Oświadcza tam ona, że 
należy przystąpiĆ do organizacji niezależnych, centralnych instytu­
tów, które mają stać się· "ogniwem wyższego szczebla" w schemacie 
organizacji nauki i każda gałąź nauki winna posiadać taki instytut 
centralny. Instytuty te mają stać się ośrodkami planowej pracy nau­
kowej w oparciu o ogólny plan gospodarczy. Mają one układać plan 
badań naukowych dla danej gałęzi wiedzy, współpracować z zespołami 
"środowiskowymi" lub poszczególnymi katedrami, "włączając je w 
miarę potrzeby i możliwości do swego planu badań". 

80) E. Krassowska. "Zycie Nauki". T. V. 1948. Str. 27. 
81) Ustawa z dn. 8 stycznia 1951 r. o tworzeniu instytutów naukowo­

badawczych dla potrzeb gospodarki narodowej. Dz. U . R.P., Nr 5, 1951, 
!Joz. 38. Na jej podstaWie ministrowie mogą dla potrzeb gOsPodarki naro-
dowej wydzielać z administracji państwowej instytuty naukowo-ba­
dawcze, których zadaniem będzie "prowadzenie w dziedzinie technicz­
nej, organizacyjnej i ekonomicznej' prac naukowo-badawczych, mają­
cych na celu postęp techniczny i gospodarczy. w poszczególnych gałę­
ziach gospodarki narodowej". Właściwy minister, który ma pieczę 
nad danym instytutem, może powierzyć mu, za zgOdą, przewodniczą­
cego Państwowej Komisji Planowania GOsPodarczego, koordynację 
w określonej dziedzinie prac naukowo-badawczych, prowadzonych 
przez inne instytuty. 

82) Rozporządzenia Rady Ministrów z dn. 10 marca 1951 r. Dz. U. 
R. P., Nr 15, poz. 120-123; z dn. 24 marca 1951 r. Dz· U. R. P., Nr 19, 
poz. 153, 154. 
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ni~ dla potrzeb Polski Ludowej 'W' szczególności zdObyczy przo­
dUJącej nauki Związku Radzieckiego". 
Załączona lista pOdaje instytucje uznane za samodzielne pla­

cóv.:~ naukowo-badawcze, wedle stanu z lipca 1951 r. Tylko 
częsc tych instytutów jest zorganizowana na nowych podsta­
wach, pozostałe zapewne ulegną w niedługiej przyszłości bądź 
reorganizacji, bądź likwidacji. 

Towarzystwa naukowe i Akademia 

Według oświadczenia władz reżimowych, najwyższym 
szcze.blem w a'rganizacji sieci instytucji naukowych musi być 
komorka ~entralr:a., która ma koordynować wszystkie b.adania 
~aukowe l. ustal,~c wytyczne ich planowania. Do objęCia tej ro­
~l, do podjęcia funkcji n owoczesnej Akademii Nauk" nie jest 
Jedn~k ~dol~~ Pol~ka ~kademia Umie)ętności83 ), P.A.U., po­
dobme, Jak l mn~ Istniejące dotąd w Polsce towarzystwa nau-

- kowe są - zdamem przedstawicieli reżimu - faktycznie to­
w.arzystwami wydawniczo-dyskusyjnymi, w nikłym tylko stop­
mu p:?wa~ącymi samodzielne badania naukowe 84). Rola, ja­
ką !ez:tm Jest skłon~y pozostawić tym towarzystwom, ograni­
czyc. SIę m!lJ do iWspołpr~cy z instytucjami centralnymi w za­
kres~e pracy wydawniczeJ, a poza tym winny one stać się ośrod­
kamI kryty~~ i opinii naukowej, a w szczególności, ośrodkami 
popularyzaCjI wiedZY. 

Li~Wi~acji poważnych ośrodków nauki polskiej nie odważo­
no SIę Jednak dokonać natychmiast. Przygotowaniem gruntu 
d? teg? zajął się powołany w grudniu 1949 r. "Komitet Orga­
mzacYJ:r:y Pierwszego Kongresu Nauki Polskiej". Komitet ten 
przez połtora roku prowadził kampanię przeciw tym towarzy­
stwom i za zorganizowaniem Polśkiej Akademii Nauk opartej 
na wzor~ch rosyjskich, za utworzeniem której "prze'mawiają 
względy IdeOlOgiczne, naukowe i organizacyjne " 85). O rozmia-

~3) ~, Krassowska. "Zycie Nauki". T. VII. 1949. Str 143' 
DOjrzewa więc sprawa powołania P<>lskiej Akademll Na 'k t j 

o nowoczesne zasady organizacji uk'"'' , u opar e 
nastąpiło unowocześni ni f na , l.. .. We wsz~stkich krajach 

~y 1;ą~a:e~~ie~~ kNet?r~~t;~~~~~c~~~I;hn~~~dzi~j s~~~~~~;: 
84) . Ie mozemy pozostać w ·tyle" 

;E. Krassow~ka. "Zyci~ Nauki". T. VII. 194!l. Str. '145-146 

kuS\~~i~~: o:o~~~e~~~;~~1Z~j~hł'ÓpOwinna iść w zasa?-zie ~.kierun-
przy "równo . . y . w z towarzystwaIDł speCjalnymi, 
dziedzinie " czesneJ stopruowej likWidacji różnych przerostów w tej 

85) Sprecyzował' d kł d . . głoszonym na z Je, o a ~e prof .. J. Dembowski w referacie, wy-
cyjnego Kongr ebrarudnu SekCJI Orgaruzacji Nauki Komitetu Organiza­
Str. 75-77. esu, w .14 grudnia 1950 r. "Zycie Nauki". T. VI, 1951. 

dl~:~~;~ui~~~OgiCzne:. "Istnieje konieczność stworzenia warunków 
bam! narodu b dcz,esnej postępowej nauki, związanej ściśle z potrze-

Wz l d ,u uJącego podstawy socjalizmu". 
pewJć ę :szyn:~kim0we: "Kraj nasz ~e jest dość bogatym, aby mógł za­

swoim pracownikom naukowym najlepsze warun-
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rach tej kampanii świadczą dane ogłoszone w specjalnym spra­
wozdaniu z prac przygotowawczych Kongresu 86). 

Kongres, zapowiedziany na 1950 r., odbył się ostatecznie w 
lipcu 1951 r. pod hasłem "powiązania nauki z Państwem Lu­
dowym i życiem narodu". Jak się wyraziła E. Krassowska 87). 

Kongres postawił przed nauką polską zadanie "likwidacji 
wszystkich kapitalistycznych obciążeń w nauce, pogłębienie 
życia umysłowego narodu, kształtowanie jego kultury, upow­
szechnienie naukowego poglądu na świat w oparciu o nasze 
postępowe tradycje". A dalej: "W wyniku prac Kongresu powsta­
ły warunki do powołania POlskiej Akademii Nauk ", zaś nowe for­
my organizacji nauki w ramach tejże "przyśpieszą odbywające 
się w niej przemiany ideologiczne, pogłębią jej związek z życiem 
narodu, przyśpieszą rozpoczęty proces przyswajania przez nau·· 
kowców polskich postępowych i najbardziej nowoczesnych me-

J 
tod badań". 

Zarys organizacji mającej powstać Polskiej Akademii Nauk 
podany został przez prof. J. Dembowskiego 88). Ma ona składać 
się z zespołu własnych instytutów naukowo-badawczych, obej­
mujących wszystkie zasadnicze kierunki wiedZY. Członkami 
Akademii będą czynni badacze naukowi na kierowniczych sta­
nowiskach dyrektorów lub kierowników instytutów i' zakładów. 
Akademicy będą zrzeszeni w wydziałach wedle pewnych dzia­
łów nauki. Wydział ma być rodzajem rady naukowej grupy in­
stytutów i zakładów. Będzie on inicjował badania ~społowe i 
"kompleksowe", opracuje regulamin kontroli twórczości nau­
kowej instytutów wydziałowych. Akademia pOdlegać będzie 
bezpośrednio Prezydium Rządu. 

Ustawa o powołaniu do życia Polskiej Akademii Nauk zo­
stała uchwalona pr:rez Sejm dn. 30 października 1951 r. Jej re­
feren t, poseł Stanisław Mazur, stwierdził (" Dziennik Polski". 
Kraków, l listopad', 1951 r., Nr 286), że: 

ki pracy ... Te najlepsze warunki pracy można zapewnić tylko nielicz­
nej wybranej grupie uczonych, o których wiemy na pewno, że potrafią. 
warunki te w pełni wyzyskać ... Uczeni ci powinni stać się awangardą. 
nauki w kraju, najwyższą, decydującą instancją w sprawach wiedzy. 
mózgiem kraju". 
Względy organizacyjne: "Badania naukowe w Polsce nie mogą od­

bywać się sposobem chałupniczym ... Na wszystkich placówkach nau­
kowych akademickich, czy poza akademickich, praca powinna być 
zorganizowana i planowa ... Musi więc istnieć w kraju instancja cen­
tralna, posiadająca najwyższą ~ompetencję w sprawach nauki, zaj­
mująca się planowaniem nauki oraz koordynacJą pracy poszczegól­
nych badaczy ". 

86) U progu obrad I Kongresu Nauki Polskiej. ":I;ycie Nauki". T. VI. 
1951. Str. 529. 

Do pracy wciągnięto 2.100 "teoretyków i praktyków ", odbyto 650 ze­
brań sekcji i podsekcji, 125 zjazdów naukOWYCh i konferencji, wygło­
szono około 1200 referatów problemowych, podany zaś spis artykułów, 
ogłoszonych na temat Kongresu, obejmuje 108 pozycji. 

87) Pierwszy Kongres Nauki Polskiej. "Problemy ". R. VII. 1951. 
str. 506-509. 

88) " :I;ycie Nauki". T. VI. 1951. Str. 77-80. 
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"Zgodnie ze wskazaniami Prezydium Rządu, Akademia bę­
dzie planować i prowadzić badania' naukowe, s~czególnie waż­
ne dla rozwoju g{)spodarki i kultury narodoweJ. Ponadto Pol­
ska Akademia Nauk prowadzić będzie działalność wydawniczą, 
kształcić kadry pracowników naukowych i nadawać stopnioc 
naukowe, nadawać ogólny kierunek rozpowszechniani~ wie­
d,zy w społeczeństwie, a przez organizację kongresów, ZJazdów, 
konferencji i dyskusji naukowych, wpływać na kierunek roz­
woju nauki w Polsce " . 

Na tej samej sesji sejmowej poseł żółkiewski, zabierając 
głos w dyskusji, stwierdził, że: 

" .. :najwaźniejszym i podstawowym zadaniem P{)lskiej Aka­
d 'emil Nauk będzie wprzęgnięcie nauki ,w służbę nowego życia, 
w walkę ze starym. Scharakteryzował on ideologiczny rozkład 
j upadek nauki kapitalistycznej, a ' następnie omówił niezwykle 
szybki i wszechstronny rozwój postępowej nauki radzieckiej. 
Toteż konieczne jest, 8!by Polska Akademia Nauk zacieśniła 
j pogłębiła współpracę nauki pOlskiej z przodującą na świecie 
naukę radziecką " . 

W powyższej organizacji nie ma miejsca na działalność Pol­
skiej Akademii Umiejętności, Towarzystwa Naukowego War­
szawskiego i innych zasłużonych towarzystw naukowych. Dla­
tego, nie czekając na przymusową likwidację lub na chwilę 
zepchnięcia ich do roli towarzystw popularyzacji wiedzy, obie 
naczelne polskie instytucje naukowe postanowiły w lecie 1951 r. 
swą likwidację89). 

W ten sposób schodzą z widowni naj starsze i najbardziej za­
służone polskie ośrodki naukowe, które dotąd potrafiły oprzeć 
się wszystkim zaborcom. 

Uwagi ogólne 

Nowa organizacja szkolnictwa wyższego i nauki w Polsce 
nie jest wynikiem samorzutnej inicjatywy. Została ona narzu­
cona przemocą przez władze reżimu komunistycznego, dąż;a­
cego do zburzenia wszystkiego, co jest niezależne, żądne wzię­
cia wszystkiego pod ścisłą lrontrolę i przystosowania do wzo­
rów sowieckich. "życie ludowego państwa wraz szerszym stru­
mieniem wdziera się do wyższych uczelni, do niedawna. szczel­
nie od niego odgrodzonych" 90) . 

W zakresie szkół akademickich autonomia, zapewniona usta-

89) E. Krassowska. "Problemy". R. Vlr. 1951. Str. 508: 
"Polska Akademia Nauk powstaje w oparciu o postępowe tradycje 

wszystkiCh czynnych instytucji naukowych w Polsce, a w szczególności 
na bazie Polskiej Akademii Umiejętności i Towarzystwa Naukowego 
Warszawskiego. Prezesi obu tych stowarzyszeń naukowych w przemó­
wieniach wygłoszonych pierwszego dnia na sesji Kongresu zgłosili go­
towość przekazania POlskiej Akademii Nauk całego $wego doświad­
czenia, dorobku i placówek naukowych". 

90) E. Krassowska. ":I;ycie Nauki". T. V. 1950. Str. 179. 
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wą z 1933 r.IlI) przestała istnieć. Szkołom akademickim odebra­
no WPlJr.w. na mianowanie własnych profesorów i na dobór 
pr~cowmkow .naukowych szkoły, ~ na ustalanie progrą.­
m~w: nauczanIa i metod pracy pedagogicznej, opiekę nad mło­
d~lezą, a nawet prawo decydowania o przyjmowaniu studen­
tow, wprowadzając we wszystkie te dziedziny decydującą in­
gerencJę czynnik?W. administracyjnych i pOlitycznych. 
Szkoły ~kademICkIe zostały zepChnięte do roli wyższego ty­

pu zakładow kształcenia zawodowego, które, poza zadaniem da­
ni~ swym abso~wentom pe~e~o zakresu wiedzy fachowej, za 
głowny cel mają wykształClc Ich ideowo w oparciu o zasady 
marksizmU-l~ninizmu 92) i kult ZSSR. Pod względem progra­
m0W?'m pomlę~y .szkołami akademickimi i wyższymi zawodo­
":Yml nie ~a roZIllCY i wszystkie kierunki kształcenia W' zakre­
SIe .tzw. p~erwszego stopnia są reprezentowane w obu typach 
s~koł. ~YJątek stanowią niektóre studia speCjalne, jak Stu­
dlUm dZlennikarskie lub Studium historii kultury materialnej 
kszt~ł.cące głóWnie pracoWników muzealnych, -które obecni~ 
ist~lleJą ty~O na niektórych uniwersytetach. Szkoły akademi­
ckie od wyzszych zawodowych w istocie odróżnia tylko fakt, że 
S~koły ~kade~ckie łączą zwykle w ramach jednej organizacji 
~lka .kierunkow kształcenia zawodowego, a poza tym to, że po­
sIadaJą one nadbudówkę w postaci czwartego roku studiów 
po ukończeniu którego absolwenci otrzymają stopnie nauko~ 
we 93). 

Inflacj a szkół rwyższych, wprowadzenie nowych programów 
w których nacrelne miejsce zajmują przedmioty ideologiczne' 
nie mające nic wspólnego z kierunkiem studiów, oraz skróce: 
nie czasu studiów do 3-ch lat, musiały odbić się na poziomie 
szkół wyższych i spowodować jego obniżenie. Obniżenie pO'lio­
mu szkół średnich, które nastąpiło w ostatnich latach oraz 
selekcja kandydatów na studia wyższe, prowadzona prrede 

91) Usta.wa. z dn. 15 marca 1933 r. ° szkołach akademickich. 
JedJ?-0li!y tekst ogłoszony Obwieszczeniem Ministra Wyznań Religij­

nych 1 Oświecenia Publicznego z dn. 8 listopada 1937 r. Dz. U. R. P., 
Nr 1, 1938, poz. 6. 

~2) E. Krassowska. "Zycie Nauki". T. V. 1948. Str. 20: 
. Uniwersytety muszą również wspÓłdziałać W ideologicznym proce­

SIe wychowania n?we~o człowieka, muszą mieć dostateCzną prężność 
myślową, by przecIwdzIa~ać wszelkiemu zacofaniu. Najbardziej bowiem 
zdrowa ideowo, najbardzIej wartościowa spOłecZnie młodzież może łat­
wo wykrzywić się pod wpływem Oddziaływania zacofanych środowisk 
1 zmarnować się dla sprawy postępu". 

.93) Np. uniwersytety ksztah:ą dziś niemal wyłącznie 3 typy pracow­
ników z WY2':szYm wykształceniem: prawników, rolników i leśników 
oraz naUCZYCIeli. E. Krassowska (" Zycie Nauki". T. VII. 1949. Str. 154) 
wyratnie zapowiedziała, że studia humanistyczne i matematyczno­
przyrodnicze, które dotąd nie miały wyramego oblicza kształcenia za­
WOdowego, "należy powiązać ze sprawą kształcenia nauczycieli". Jed­
nak kształcenie we wszystkich trzech powYższych kierunkach odbywa 
się równOlegle również w wyższych szkołach zawodowych pr-awniczych 
rolniczych i pedagogicznych, których absolwenci otrzyIDUją te same 
prawa, jak absolwenci uniwersytetów. 
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wszystkim z punktu widzenia politycznego, w końcu przypły;w 
studentów, którzy zamiast wykształcenia średniego, poSiadają 
tylko 2-letnie kursy, musiały Obniżyć ogólny poziom intelek­
tualny studentów. Jedną z największych jednak bolączek, któ­
ra zasadniczo musi się odbić na poziomie nauki w szkołach 
wyższych, to brak pracowników naukowych, którzyby mogli 
l1trzymać dotychczasowy poziom94). Wprowadzany obecnie "do­
bór" nowych pracowników naukowych przez różne związki za-

- wodowe i inne organizacje polityczne reżimu, o czym wspomi­
nano w jednym z poprzednich rozdziałów, również nie przyczy­
nią się do podniesienia poziomu naukowego szkół wyższych w 
Polsce, szczególnie, że jak wynika z wypowiedzi miarodajnych 
przedstawicieli reżimu, bynajmniej nie chodzi tu o dobór rzetel­
nych pracowników naukowych 95). W dodatku postanowienia 
6-cioletniego planu gospodarczego, które od szkół wyższych żą­
daj ą uczterokrotnienia swej dotychczasowej "produkcj i" absol­
wentów, muszą zdeCYdowanie obniżyć ogólny ich poziom i po­
ziom samych szkół. 

Prawo wolności nauki i nauczania, oraz swobody wyboru me­
tod wykładów i ćwiczeń, zastrzeżone ustawą z 1933 r., zostały 
zniesione 96). Narzucone zostały szczegółowe programy, formy i 
metody nauczania, ~da się nauczania wyłącznie w duchu mar­
ksizmu-leninizmu. Nowa organizacja katedr podda.ł.a każdego 
profesora i każdego pracownika naukowego pod ścisłą kontrolę, 
której podlega tak jego praca pedagogiczna, jak i naukowa. Pro­
fesorom odebrano nawet prawo zalecania. jakich kolwiek pod­
ręczników, pomocy naukowych, a nawet skryptów, o ile nie zo­
staną one zatwierdzone do użytku przez ministerstwo 97). Wpro-

94) J. Dembowski. W sprawie kształcenia młodych sił naukowych. 
"Zycie Nauki". T. V. 1948. Str. 275-291: 

"Straty wojenne wśród uczonych są przerażające, w poszczególnych 
dziedzinach wiedzy sięgają one 40%, a nawet 60%. Natomiast potrze­
by nasze w tym zakresie wzrosły znacznie w związku z przebudową 
ustroju państwowego, wraz ze wzrostem liczby studiujących i zwięk­
szeniem się liczbY wyższych uczelni"... "Gdy idzie o uzupełnienie kadr 
profesorskich, kraj został wyeksploatowany do ostatnich granic i je­
żeli chcemy utrzymać niezbędne minimum poziomu naukowego, mamy 
o wiele za mało kandydatów". 

95) E. Krassowska. "Zycie Nauki". T. V. 1950. Str. 177: 
"Ani obywatele Rektorzy, ani dziekani na ogół dotąd nie umieli do­

statecznie operatywnie wysuwać spośrÓd absolwentów uczelni czy asy­
stentów, właściwych kandydatów na pracowników naukowych .. Bardzo 
przypadkowy charakter ma wysuwanie kandydatów na stypendia ma­
gisterskie czy doktorskie". 

96) E. Krassowska. "Zycie Nauki". T. VII. 1949. Str. 152: 
"Nauczanie na. wyższych uczelniach musi być dostosowane do zmie­

nionych warunków 1 możliwości. Postulat dowolności w nauczaniu 
staje się dzisjjl.j głębokim nieporozumieniem. Nauczanie na wyższych 
uczelniach zarówno pod względem metod, jak i treści programowych, 
wiązać należy ściśle z potrzebami i zadaniami Państwa". 

97) Rozporządzenie wspólne 5-ciu ministrów, którym podlegają szko­
ły wyższe, z dn. II listopada 1950 r. Dz. U. R. P" Nr 55, 1950, poz. 500 
i Z dn. 30 maja 1951 r., Dz. U. R. P., Nr. 32, 1951, poz. 250. 

Postanawia. ono, że do użytku studentów szkół wyższych dopuszczo­
ne są w zakresie przedmiotów, objętych programem studiów i obowią-
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w.adzenie tych ograniczeń, pOZ3J ścisłą kontrolą nauczania, ma 
rownlez na celu wprowadzenie podręczników rosyjskich, na ra­
zie ewentualnie ich tłumaczeń na język polski 08). 

W lutym 1950 r. E. Krassowska skarżyła się, że uczeni pol­
scy, " szczerze na.wet oddani spmwie Ludowego Państwa, nie 
umieją .wyzwolić się od przestarzałych, 'burżuazyjnych teorii 
naukowych, ulegają mitowi wyższości nauki zachodniej i sko­
stniałej metodologii" 09). Toteż, aby odciąć ich już zupełnie od 
zachodu, został na wzór sowiecki zorganizowany pr~ Prezydium 
Rady Ministrów "Komitet Współpracy Kulturalnej z Zagrani­
cą" 100), którego zadaniem jest "utrzymanie i rozwijanie wymia­
ny kulturalnej z zagranicą a zwłaszcza zacieśnienie współpracy 
kulturalnej z ZSSR i krajami demokracji ludowej ", 

Dekret z 1947 r . (art. 1) postanawia, że "badania naukowe są 

zującymi egzaminami, "podręczniki, książki pomocnicze i graficzne 
pomoce nauk?~e, zatwierdz(;me w trybie niniejszego rozporządzenia " , 
tzn. przez mlrusterstwo, ktoremu dana szkoła podlega. Pod pojęcie 
"k~ą~i" pomocniczej" podciągnięte zostały nawet skrypty, zaś pod 
pOJęcie graficznych pomocy naukowych" - wszelkiego rodzaju wykre­
sy, albumy, tablice, mapy i "inne podobne pomoce naukowe wydane 
jako odrębne wydawnictwo " . 

93) E. Krassawska. "~ycie Nauki". T. V. 1950 str. 171: 
"Opracoy.ranie podręcznik~w, dostosowanych do' programów studiów, 

odpOWiadaJących wymagaruom naukowym, dydaktycznym i ideolo- ' 
gicznym. wymaga. długiego c~!l-su. Dlatego też w pierwszym okresie plan 
wydawruczy m~si "uwzględru~ w szerokim zakresie przekłady podręcz­
ników radzieckich ... ":Ę'owazną rolę w zastępowaniu brakującyCh pod­
ręczników akademickich mogą odegrać podręczniki i wydawnictwa ra­
dzieckie, .w. które nasze ~akłady są zaopatrywane coraz lepiej, m. in. 
przez Mlrusterstwo Oświaty. Sprawozdania Komisji Rady Głównej 
podkreślaj.ą, ~e .młodzież wcią.ż jeszcze niedostatecznie korzysta z lek­
tury ra~eckleJ .... Korzystaru.e ~ ~auko~ej lit.eratur~ radzieckiej ma 
?lbrzYIDle zna?Zerue . d.la podrueslerua pOZIOmu Ideologicznego młodzie­
zy oraz uzbrOJenia JeJ w naukową metodologię". 

99) "~ycie Nauki". T. V. 1950. Str. 142. 
100) Ustawa. z .dn. ~8 lipca .1950 r. D~. U. R. P., Nr 36, paz. 324 . 

. D~ zakresu dzla.łarua Komitetu nalezy m. in. "planowanie, popiera­
n~e I utrzymy:vaIl:1e. stosun~ów kulturalnych z innymi narodami", ini­
cJatywa w dz1edzlnle wymiany kulturalnej z zagranicą oraz informo­
wa~e zagranicy o dorobku społecznym i kulturalnym "Polski Ludo­
weJ · ... współdział.an~e z odpowie.dI;t~i władzami, instytucjami i orga­
n1zac~aml w kraJU l zagranicą, mlcJatywa i wnioski w sprawie udziału 
~olskl w .międzynarodowych zjazdach, konferencjach, manifestacjach 
l .i~n'ych Impreza<:h, związanYCh z zagadnieniami sztuki, nauki, tech­
ruki I s~ortu, realizacja i obsługa: udzi!l-łu Polski w powyższych impre­
zach międzynarodowych oraz opieka l obsługa osób z zagranicy za­
proszonych przez władze państwowe lub organizaCje społeczne w ~pra­
wach współpracy kulturalnej. Wszelka łączność tego Komitetu z wła­
dzami, instytucjami i organizacjami zagranicznymi lub międzynaro­
dowymi odbywa się wyłąCZnie za pośrednictwem MinisterstWa Spraw 
Zagranicznych. Komitet składa się z 15 członków, powołanych przez 
Prezesa. Rady Ministrów spośród przedstawicieli życia kulturalnego i 
naukowego, organizacji społecznych, partii polityczI)ych stowarzyszeń 
kulturalnych i centralnych urzędów państwowych. Faktyczna jednak 
~ładza spoczywa w rękach ~rganu wykonawczego Komitetu, którym 
Jest sekretarz generalny. maJący do pomocy komisję utworzoną z 7 
członków, przedstawicieli różnych ministerstw. Komisja ta ma za za­
danie inicjowanie i opiniowanie prac, planów i programu Komitetu. 

,~ 
r 
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wolne " . To postanowienie służy różnym przedstawicielom reżi­
mu za podstawę do t wierdzenia, że w "Polsce Ludowej" gwaran­
towana jest wolność nauki. Jak jednak pojmowana jest ta wol­
ność, ,vystarczy przestudiować kilka autoratywnych .wypowiedzi 
na ten t emat różnych przedstawicieli reżimu 101). NaJwięcej mo­
że jednak światł,a na to, jak ta "wolność" ma wyglądać, rz~­
ca referat prof. A. Schaffa, dyrektora Instytutu Ks~tałce~la 
Kadr Naukowych 102 )", oraz oficjalny k<Jmentarz ~rg~mzatorow 
I Kongresu Nauki Polski€j, przyjmujący jego załozema 103). 

Tadeusz SULIMIRSKI, 

101) Np. E. Krassawska. "~ycie Nauki " . :r'. V. 1948. Str. 21 i nast., 
oraz " Zycie Nauki " . T. VII. 1949. Str. 132 l nast. 

102) " Zycie Nauki " . T. VI. 1951. Str. 72: 
"Marksizm nie boi się krytyki, nie boi się dyskusji ... Musimy wydo­

być na światło dzienne poglą~~ zdecydowanych przec~wników, by po­
znać je i skutecznie przezwyclęzać ... To jest bowiem Jedynie właściwa 
droga prowadząca. do rozwoju nauki i postępu. Czy słuszne jest wo­
bec tego mechaniczne przeniesienie zasady wolności krytyki na nasz 
grunt, jak to chcą zrobić niektórzy przedstawiciele starej nauki? Nie, 
to nie jest słuszne ... Walka poglądu wstecznego z postępowym, krytyka 
teorii postępowej z pozycji reakcji społecznej i naukowej jest elemen­
tem wstecznym, hamującym rozwój społeczny i naukowy " . 

103) U progu obrad I Kongresu Nauki Polskiej, "Zycie Nauki". T. 
VI, 1951, str. 240-241. 

I 
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WYKAZ TEKSTÓW PRAWNYCH 
~ 

1. ~kret z dn. 23 paMziernik:a 1944 r. o utworzeniu Uniwersytetu 
Maru Curie-Skłodowskiej w Lublinie. Dz. U. R. P., Nr 9, 1944, poz. 42. 

2. Dekret z dn. 24 maja 1945 r. o utworzeniu Polit echniki Śląskiej 
Dz. U. R. P., Nr 21, 1945, poz. 118. • 

3. Dekret z dn. 24 maja 1945 r. o utworzeniu Uniwersytetu Łódzkie­
go. Dz. U. R. P., Nr 21, 1945, 'poz. 119. 

4.., Dekret z dn. 24 maja 1945 r. o utworzeniu Politechniki Łódzkiej 
Dz. U. R. P., Nr 21, 1945, poz. 120. . • 

5. Dekret z dn. 24 maja 1945 r. Q przekształceniu Politechniki Gdań­
skiej w polską państwową szkołę akademicką. Dz. U. R. P., Nr 21 1945 
~~H1. •• 

6. Dekret z dn. 24 sierpnia 1945 r. o utworzeniu Uniwersytetu Miko­
łaja Kopernika w Toruniu. Dz. U. R. P., Nr 34, 1945, poz. 208. 

7. Dekret z dn. 8 paŹdziernika 1945 r. o utworzeniu Akademii Le­
karskiej w Gdańsku. Dz. U. R. P., Nr 44, 1945, poz. 253. 

8. Dekret z dn. 15 paŹdziernika 1945 r. o ustanowieniu delega tów do 
spraw młodzieży szkół wyższych. Dz. U. R. P., Nr 46, 1945, poz. 260. 

9. Dekret z dn. 3 lutego 1947 r. o stopniu inżyniera. Dz. U. R. P., Nr 
17, 1947, poz. 67. 

10. Dekret z dn. 22 paŹdziernika 1947 r. o utworzeniu Akademii Szta_ 
bu Generalnego. Dz. U. R. P., Nr 65, 1947, poz. 379. 

11. Dekret z dn. 28 paŹdziernika 1947 r. o organizacji nauki i szkol­
nictwa. wyższego. Dz. U. R. ~., Nr 66, 1947, poz. 415. 

12. RozporządZenie Rady Ministrów z dn. 20 marca 1948 r. <4 zało­
źeniu Akademii Lekarskiej w Szczecinie. Dz. U. R. P., Nr 21, 1948. 
poz. 145. 

13. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 20 marca 1948 r. o zało­
żeniu Akademii Lekarskiej w Bytomiu. Dz. U. R. P., Nr 21, 1948. 
poz. 146. 

14. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 lipca 1948 r. o utwo­
rzeniu Instytutu Badań Literackich. Dz. U. R. P., Nr 37, 1948, poz. 266. 

15. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 27 lipca 1948 r. w sprawie 
ustalenia. wykazu samodzielnych placówek naukowo-badawczych. Dz. 
U. R, P., Nr 37, 1948, poz. 267. 

16. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 3 lipca 1948 r., wydane 
w porozumieniu z Ministrem Zdrowia, w sprawie postępowania habi­
litacyjnego. Dz. U. R. P., Nr 41, 1948, poz. 298. 

17. Rozporządzenie Ministra. Oświaty z dn. 17 paŹdziernika 1948 r. 
w sprawie studiów technicznych w szkołach wyższych. Dz. U. R. P., Nr 
53, 1948, poz. 420. 

18. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 30 października 1948 r. 
w sprawie utworzenia Studium Nauki o Polsce i .swiecie Współczes­
nym w Uniwersytecie Poznańskim. Dz. U. R. P., Nr 58, 1948, poz. 465. 

19. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 29 grudnia 1948 r. w spra­
wie uzupełnienia wykazu samodzielnych placówek naukowo-badaw­
czych. Dz. U. R. P., Nr 3, 1949, poz. 8. 

20. Rozporządzenie Ministra Oświaty i Ministra Zdrowia z dn. 9. 
grudnia 1948 r. w sprawie organizacji studiów lekarskich w szkołach. 
akademickich. Dz. U. R. P., Nr 3, 1949, poz. 13. 

21. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 28 lutego 1949 r . w spra­
wie zwinięcia Wydziału Stomatologicznego w Uniwersytecie L6dzkim 
i utworzenia Oddziału Stomatologicznego przy Wydziale Lekarskim. 
Uniwersytetu Łódzkiego oraz przemianowania, zamknięcia i utworze-
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nia. katedr w niektórych szkołach akademickich. Dz. U. R. P., Nr 18, 
1949, poz. 126. 

22 Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 26 marca 1949 r. w spra­
wie 'utworzenia Studium Nauki o Polsce i świecie W5Półczesnym na 
Uniwersytecie Wrocławskim. Dz. U. R. P., Nr 34, 1949, poz. 247. 

23. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 30 n:aja 1949 r. w ~prawie 
przekształcenia Akademii Górniczej w KrakoWIe na AkademIę Gór­
niczo-Hutniczą w Krakowie. Dz. U. R. P ., Nr 36, 1949, poz. 258. 

24. Rozporządzenie Rady Ministrów z ~. 3.0 maja 1949. r . w spra­
wie przekształcenia Akademii StomatologICZnej w WarszaWIe. Dz. U. R. 
P., Nr 36, 1949, poz. 259. 

25. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 11 maja ~949 r. w spra­
wie utworzenia, przemianowania i zwinięcia katedr w mektórych szko­
łach akademickich. Dz. U. R. P., Nr 36, 1949, poz. 262. 

26. Rozporzą,dzenie Ministra Oświaty z dn. 3 czerwca 1949 r. w spra­
wie Kursów Przygotowawczych do szkół wyższych. Dz. U. R. P" Nr 36, 
1949, poz. 266. 

27. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 27 czer:vca .1949 r. w 
sprawie określenia rodzaju studiów lic~alnych, odpoWladaJącl~h ro­
dza.jom wyższych studiów oraz w sprawIe egzaminów uzupełniających 
przy wstępowaniu do szkół wyższych. Dz. U. R. P., Nr 40, 1949, poz. 291. 

28. Dekret z dn. 27 lipca 1949 r . o Akademii Wychowania Fizycznego 
w Warszawie. Dz. U. R. P., Nr 46, 1949, poz. 336. 

29. Dekret z dn. 16 sierpnia 1949 r. o przekształceniu ęzk.oły Głów­
nej Handlowej w Warszawie na Szkołę Główną Planowama l Statysty­
ki w Warszawie. Dz. U. R. P., Nr 48, 1949, poz. 368. 

30. Rozporządzenie Ministra Obrony Narodowej ?' dn. 12 czerwca 
1949 r. w sprawie organizacji Studium wojskowego O!az programu, PC?­
rządku wykładów i zajęć praktycznych w czasie WOjskowego szkolema. 
studentów szkół wyższych. Dz. U. R. P., Nr 51, 1949, poz. 39. 

31. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 października 19~9 r· w 
sprawie założenia Akademii Leka.rskich w Warszawie, KrakoWle, Po­
znaniu Lublinie Łodzi i WrocławlU. Dz. U. R. P., Nr 58, 1949, poz. 450. 

32. Rozporząctrenie Ministra Oświa~ 2! dn. 2 listopada. 1949 r: w spra­
wie likwidaCji studiów kierunku admmlStracyjnego na. WydzIale Pra­
wa. Uniwersytetu Łódzkiego. Dz. U. R. P., Nr 60, 1949, poz. 463. 

33. Rozporządzenie Rady Ministr.ów z dn. 30 listopada 1949 r. o 
utworzeniu państwowego Instytutu Sztuki. Dz. U. R. P., Nr 61, 1949, 
poz. 479. 

34. Rozporządzenie Rady ~stró~ z dn. 30 listo~ada 1949 r· w 
sprawie utworzenia Szkoły Inzynierskiej w CzęstochOWIe. Dz. U. R. P., 
Nr. 61, 1949, poz. 480. 

35 Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 22 grudnia 1949 r. w spra­
wie 'Wyższej Szkoły Higieny Psychicznej w Warszawie. Dz. U. R. P., 
Nr 65, 1949, poz. 534. 

36 Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 23 grudnia 1949 r. w 
spraWie organizacji i planu studiów na wydziałach prawa w państwo­
wych szkołach akademickich. Dz. U. R. P., Nr 6, 1950, poz. 58. 

37 Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 2 stycznia 1950 r. w spra­
wie 'organizacji 1 planu niektórych kierunków studiów na wydziałaćh 
humanistycznych państwowych szkół akademickich. Dz. U. R. P., Nr 2, 
1950, poz. 9. 

38. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 2 stycznia 1950 r. w spra­
wie organizacji 1 planu studiów na Oddziale Technologii Drt:wna Wy­
dziahl Leśnego Szkoły Głównej Gospodarstwa. Wiejskiego w Warsza­
wie. Dz. U. R. P., Nr 2, 1950, poz. 10. 

39. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 2 stycznia. 1950 r. w spra-
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wie organizacji i planu studiów na wydziałach rolniczych o odni 
czy ch, . mleczarskich i przetwórstwa rolnego państwowych ~zk!{ . -
szych l zawodowych. Dz. U. R. P ., Nr 2, 1950, poz. 11. wyz-

.40. Ro~orzą~~nie Ministra Oświaty z dn. 2 stycznia 1950 r. w spra­
wle

t 
orgaruzacjl l planu niektórych kienmków studiów na wydziałaCh 

~aRematyczno-przyrOdnicZYCh państwowych szkół akademickich Dz 
. . P., Nr 2, 1950, poz. 12. . . 

41. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn 3 luteg 1950 
wie założenia Akademii Lekarskiej w Białymstoku. Jz U ł';' sN

Pra
6-

1950, poz. 57. . . . ., r , 

:;. Rozporzą~zenie Rady Ministrów z dn. 3 marca 1950 r. w sprawie 
u orzerua Wyzszej Szkoły Ekonomicznej w Łodzi Dz U R P N 7 1950, poz. 67. . . . . ., r , 

. 43. Rozporz~dzeni~ Rady Ministrów z dn. 3 marca 1950 r w s ra 

P
Wle utworzerua Wyzszej Szkoły Ekonomicznej w Szczecinie Dz uP R­

. , Nr 7, 1950, poz. 68. . . . . 

ti4. t:Wzporządzenie Ministra Oświaty i Ministra Zdrowia ~ dn 5 
~;z~ól~0żsr. whspDzrawie obowiązku wychowania fizycznego studen-

y zyc. . U. R. P., Nr 7, 1950, poz. 72. 
.45. Rozporz.l\dzenie ~ady Ministrów z dn. 3 marca 1950 r. w ra­

Wle utworzerua Morskiego Instytutu TeChnicznego Dz U R P SPNr 9 1950, poz. 91. . . . .., , 

.46. Rc;>zporządzenie Rady Ministrów z dn. 3 marca 1950 r w s ra­
w~e zmIany nazwy szkół akademickich, podległych Ministrówi Z~o­
wla. Dz. U. R. P., Nr 9, 1950, poz. 92. 

rciz~~tawak~ dn. 7 marca 1950 r . o państwowych stypendiach dla 
m o lezy sz wyższych. Dz. U. R. P., Nr 10, 1950, poz. 105. 

48. Ustawa z dn. 7 marca 1950 r. o planowym zatrudnianiu absol­
wentów szkół zawodowych oraz szkół wyższych. Dz U R P N 10 
1950, poz. 106. . . . ., r , 

.49. Rozporządzeni~ Rady Ministrów z dn. 1 kwietnia 1950 r. w spra­
wIe utworzenia Wyzszej Szkoły Prawniczej im. Teodora Duracza D 
U. R. P., Nr 13, 1950, poz. 126. . z. 

50. Ustawa z dn. 4 kwietnia 1950 r. o utworzeniu Centralnego Insty­
tutu Ochrony Pracy. Dz. U. R. P., Nr 17, 1950, poz. 139. 

.51. Rozporządzenie Ministra Zdrowia z dn. 31 marca 1950 r w s ra 
wIe t~lnów składania egzaminów przez absolwentów wydi!ałóvf l -
karskich Akademii Medycznych. Dz. U. R. P., Nr 17, 1950, poz. 147. e-

52. ~ozporządzeni~ Ministra Oświaty z dn. 20 kwietnia 1950 r w 
~ra.wte t?bUś uzyskIwania dy~lo.mów w wyższych szkołach podległYch 

mIs r~w . O wiaty oraz przeJścIOwego trybu uzyskiwania w szkołach 

U
akaRdemlcklch dyplomów ukończenia studiów pierwszego stopnia Dz 

. . P., Nr 20, 1950, poz. 178. . . 
53; Usta.wa z d.n. 26 kwietnia 1950 r. o utworzeniu urzędu Ministra 

Szkoł Wyzszych l Nauki. Dz. U. R. P., Nr 21, 1950, poz. 181. 
.54. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. w s ra 

Wle utworzenia Instytutu Zootechniki. Dz. U. R. P., Nr 24, 1950, POZ.P210~ 
. 55. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r. w s ra­

Wle utworzenia Instytutu Mechanizacji i Elektryfikacji RolniJtwa 
Dz. U. R. P., Nr 24, 1950, poz. 211. . 

5~. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r w i 

P
ut\\orzerua Instytutu Uprawy, Nawożenia i Gleboznawstwa DzsP{fwRe 

. , Nr. 24, 1950, poz. 212. . . . . 

.57. R~)ZpOJ:"ządzenie Rady Ministrów z dn. 31 maja 1950 r w s ra 
;"IW zyllni.ęc~a k włyyższej Szkoły Gospodarstwa Wiejskiego w 'Ciesz~ni; 

yzszeJ z o Gospodarstwa Wiejskiego w Łodzi oraz założenia. 

'"" 
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Wyższej Szkoły Rolniczej w Olsztynie. Dz. U. R. P., Nr 24, 1950, 
poz. 216. 

58. Rozporządzenie Ministrów Oświaty i Zdrowia z dn. 10 maja 
1950 r. w sprawie uznawania studiów wyższych odbywanych w Związ­
ku Socjalistycznych Republik Radzieckich. Dz. U. R. P., Nr 25, 1950, 
poz. 227. 

59. Ustawa z dn. 28 czerwca 1950 r. o organizacji wyższego szkolni­
ctwa artystycznego. Dz. U. R. P., Nr 29, 1950, poz. 269. 

60. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 5 lipca 1950 r. w sprawie 
przekształcenia Studiów Wychowania Fizycznego przy Akademiach 
Medycznych w Poznaniu, Wrocławiu i Krakowie w Wyższe Szkoły 
Wychowania Fizycznego. Dz. U. R. P., Nr 29, 1950, POII. 273. 

61. Rozporządzenie Ministra Sprawiedliwości z dn. 18 lipca 1950 r . 
w sprawie Studium Zaocznego w Wyższej Szkole Prawniczej im. Teo­
dora Duracza w War,szawie. Dz. U. R. P., Nr 30, 1950, poz. 278 . 

62. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 16 
czerwca 1950 r. w sprawie zmian organizacyjnych w niektórych szko­
łach akademickich. Dz. U. R. P., Nr 33, 1950, poz. 301. 

63. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 17 
czerwca 1950 r. w sprawie zmian organizacyjnych w niektórych szko­
łach wyższych. Dz. U. R. P., Nr 33, 1950, poz. 302. 

64. Ustawa z dn. 18 lipca. 1950 r. o organizacji współpracy kultu­
ralnej z zagranicą. Dz. U. R. P., Nr 36, 1950, poz. 324. 

65. Ustawa z dn. 20 lipca 1950 r. o zawodzie felczerskim. Dz. U. R. 
P., Nr 36, 1950, poz. 336. 

66. Rozporządzenie Ministra Zdrowia z dn. 7 sierpnia 1950 r. w spra­
wie terminów składania egzaminów dyplomowych na wydziałaCh 
farmaceutycznych akademii medycznych. Dz. U. R. P., Nr 36, 1950, 
poz. 340. 

67. RozPorządzenie Rady Ministrów z dn. 11 sierpnia 1950 r. w 
sprawie utworzenia Akademii Sztuk Plastycznych w Warszawie. Dz. 
U. R. P., Nr 39, . 1950, poz. 354. 

68. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 11 sierpnia 1950 r. w 
sprawie utworzenia Akademii Sztuk Plastycznych w Krakowie. Dz. 
U. R. P., Nr 39, 1950, poz. 355. 

69. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 6 września 1950 r. w 
sprawie utworzenia Muzeum Przyrodniczego w Łodzi. Dz. U. R. P., 
Nr. 42, 1950, poz. 376. 

70. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 6. września 1950 r. w 
sprawie utworzenia Muzeum PrzyrOdniczego w Poznaniu. Dz. U. R. 
P., Nr 42, 1950, poz. 377. 

71. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 6 września 1950 r. w 
sprawie przekształcenia Akademii Nauk Politycznych w Warszawie 
na Szkołę Główną Służby Zagranicznej w Warszawie. Dz. U. R. P., 
Nr 42, 1950, poz. 379. 

72. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 27 września 1950 r. w 
sprawie przekształcenia Wyższej Szkoły Administracyjno-Handlowej 
w Częstochowie na Wyższą Szkołę Ekonomiczną w Częstochowie. Dz . 
U. R. P., Nr. 45, 1950, poz. 412. 

73. Rozporządzenie Rady Ministrów. z dn. 27 września 1950 r. w 
sprawie przekształcenia Wyższej Szkoły Handlowej we Wrocławiu 
na Wyższą Szkołę Ekonomiczną we Wrocławiu. Dz. U. R. P., Nr 45, 
1950, poz. 413 . 

74. Rozporządzenie Ministra Szkolnictwa Wyższego i Nauki z dn. 21 
sierpnia 1950 r. w sprawie utworzenia wydziałów i katedr w Szkole 
Głównej Służby Zagranicznej w Warszawie. Dz. U. R. P., Nr 46, 
1950, poz. 423 .. 
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75. Dekret z dn. 26 października. 1950 r. o przekształceniu Akademii 
Handlowej w Krako.wie na Wyższą Szkołę Ekonomiczną w Krako­
wie. Dz. U. R. P., Nr 49, 1950, poz. 443. 

76. Dekret z dn. 26 października. 1950 r. o przekształceniu Akademii 
Handlowej w Poznaniu na Wyższą Szkołę Ekonomiczną w Poznaniu. 
Dz. U. R. P., Nr 49, 1950, poz. 444. 

77. R<>zporządzenie Rady Ministrów z dn. 2 października 1950 r. 
w sprawie przekształcenia Wydziału Prawno-Ekonomicznego Uniwer­
sytetu Mikołaja Kopernika w Toruniu i Wydziału Prawno-Admini­
stracyjnego Uniwersytetu we Wrocławiu. Dz. U. R. P., Nr 51, 1950, 
poz. 474. . 

78. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 27 listopada 1950 r. w 
sprawie utworzenia Państwowej Wyższej Szkoły Pedagogicznej w 
Warszawie. Dz. U. R. P., Nr 55, 1950, poz. 497. 

79. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 27 listopada. 1950 r. w 
sprawie utworzenia Państwowej Wyższej Szkoły Pedagogicznej w Ka­
towicach. Dz. U. R. P., Nr 55, 1950, poz. 498. 

80. R<>zporządzenie Rady Ministrów z dn. 27 listopada 1950 r. w 
sprawie utworzenia Państwowej Wyższej Szkoły Pedagogicznej we 
Wrocławiu. Dz. U. R. P., Nr 55, 1950, poz. 499. 

81. Rozporządzenie Ministrów: Szkół Wyższych i Nauki, Zdrowia, 
Sprawiedliwości oraz Kultury i Sztuki z dn. 11 listopada 1950 r. w 
sprawie oceny i zatwierdzania podręczników, książek pomocniczych 
i graficznYCh pomocy naukowych do użytku studentów szkół wyż­
szych. Dz. U. R. P., Nr 55, 1950, poz. 500. 

82. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 27 li­
stopada 1950 r. w spraWie zmian organizacyjnych w niektórych szko­
łach. Dz. U. R. P., Nr 2, 1951, poz. 14. 

83. Ustawa z dn. 8 stycznia 1951 r. o tworzeniu instytutów nauko­
wo-badawczych dla potrzeb gospodarki narodowej. Dz. U. R. P., Nr 5, 
1951, poz. 38. 

84. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych 1 Nauki z dn. 9 stycz­
nia 1951 r. w spraWie wprowadzenia specjalizacji w zakresie zootech­
niki na Uniwersytecie Marii Curie-Skłodowskiej w Lublinie oraz na 
Uniwersytecie Warszawskim. Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. 45. 

85. Rozporządzenie Ministra Szkół Wy.ższych i Nauki z dn. 9 stycz­
nia 1951 r. w sprawie zmian organizacyjnych w niektórych szkołach 
wyższych. Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. 47. 

86. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych oraz Nauki z dn. 9 
stycznia 1951 r. w sprawie utworzenia kierunku studiów historii kul­
tury materialnej na Uniwersytetach: Warszawskim, Jagiellońskim i 
Poznańskim. Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. 48. 

87. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 9 stycz­
nia 1951 r. w sprawie utworzenia kierunku studiów dziennikarskich 
na Uniwersytetach Warszawskim i Jagiellońskim. Dz. U. R. P., Nr 5, 
1951, poz. 49. 

88. Rozporządzenie Ministrów: Szkół Wyższych i Nauki oraz Zdro­
wia z dn. 13 stycznia 1951 r. w sprawie organizacji katedr w szko­
łac~ wyższych. Dz. U. R. P., Nr 5, 1951, poz. 51. 

89. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych 1 Nauki z dn. 31 stycz­
nia 1951 r. w sprawie zmian organizacyjnych na wydziałach huma­
nistycznych w niektórych szkołach wyższych. Dz. U. R. P" Nr 8, 
1951, poz. 66. 

90. R<>zporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 1 mar­
ca 1951 r. w sprawie zmian organizacyjnych w niektórYCh szkołach 
wyższych. Dz. U. R. P., Nr 14, 1951, poz. 113. 

91. Rozporządzenie Ministra Kultury i Sztuki z dn. 23 grudnia 

. . 
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p ". I ~; • • 
1950 r. w sprawie stopni zawodowych oraz warunków uzysklwarua 
dyplomów zawodowych w wyższych szkołach artystycznych. Dz. tr. 
R. P., Nr 14, 1951, poz. 117. 

92. Rozporządzenie Rady Ministrów 2! ~n. 10 marca. 1951 r. w spra­
wie utworzenia Instytutu DermatologiI l Wenerologh. Dz. U. R. P., 
Nr 15, 1951, poz. 121. 

93. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 10 marca 1951 r. w spra­
wie utworzenia Instytutu Reumatologicznego. Dz. U. R. P., Nr 15, 
1051, poz. 120. 

94. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 10 marca 1951 r. w spra­
wie utworzenia Instytutu Gruźlicy. Dz. U. R. P., Nr 15, poz. 122. 

95. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 10 marca 1951 r. w spra­
wie utworzenia Instytutu Matki i Dziecka. Dz. U. R. P., Nr 15, 1951, 
poz. 123. 

96. Ustawa z dn. 22 marca 1951 r. o ~ademii Sztabu Generalne­
go imienia Generała Broni Karola ŚWIerczewskiego. Dz. U. R. P., 
Nr. 17, 19&1, poz. 134. 

97. Ustawa z dn. 22 marca 1951 r. o utworzeniu Akademii Woj­
skowo-politycznej. Dz: U. R. P., Nr 17, 1951, poz. 135. 

98. UStawa z dn. 22 marca 1951 r. o utworzeniu Wojskowej Akade­
mii Technicznej. Dz. U. R. P., Nr 17, 1951, poz. 136. 

99. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 marca 1951 r. w spra­
wie Państwowej Wyższej Szkoły Operowej w Poznaniu. Dz. U. R. P., 
Nr. 19, 1951, poz. 152. 

100. R<>zporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 marca 1951 r. w spra­
wie utworzenia Instytutu OnkOlogicznego im. Marii Curie-SkłodoW­
skiej. Dz. U. R. P., Nr 19, 1951, poz. 153. 

101. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 marca 1951 r. w spra­
wie utworzenia Instytutu Psycho-Neurologicznego. Dz. U. R. P., Nr 
19, 1951, poz. 154. 

102. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 6 
kwietnia 1951 r. w sprawie zmian organizacyjnych w wyższych szko­
łach ekonomicznych. Dz. U. U. R. P., Nr 23, 1951, poz. 177. 

103. Rozporządzenie Rady Ministró~ z dn .. 28 ~ietnia 1951 r. w 
sprawie utworzenia Wieczorowych Szkoł Inżyruer-skieh w Łodzi, Kra­
kowie i Poznaniu. Dz. U. R. P., Nr 25, 1951, poz. 186. 

104 Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 30 
kwiet'nia 1951 r. w sprawie terminu uzyskiwania dyplomów w szko­
łach wyższych. Dz. U. R. P., Nr 27, 1951, poz. 205. 

105 Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 30 
kwiet'nia 1951 r. w sprawie . likwidacji studiów kierunku ekonomiczne­
go na Wydziale Prawa Uruwersytetu Łódzkiego. Dz. U. R. P., Nr 27, 
1951, poz. 206. 

106. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 7 maja 
1951 r. w sprawie zmian organi~acyj~ych ~a wr<iz:iałach humanistycz­
nych Uniwersytetu Warszawskiego l Jaglellonsklego. Dz. U. R. P., 
Nr 29, 1951, poz. 230. 

107. Rozporządzenie ~istra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 22 ma­
ja 1951 r. w sprawie zmian organizacyjnych w niektórych szkołach 
wyższych. Dz. U. R. P., Nr 29, 1951, poz. 231. 

108. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 22 ma­
ja 1951 r. w sprawie zmian organizacyjnych w niektórych szkołach 
wyższych. Dz. U. R. P., Nr 31, 1951, poz. 244. 

109. Rozporządzenie Ministra Szkół Wyższych i Nauki z dn. 29 maja 
1951 r. w sprawie zwinięcia Studium Nauki o Polsce i świecie Współ­
czesnym. Dz. U. R. P., Nr 31, 1951, poz. 245. 
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110. Rozporządzenie Ministrów: Szkół Wyższych i Nauki, Oświaty, 
Zdrowia oraz Sprawiedliwości z dn. 1 czerwca 1951 r. w sprawie try­
bu postępowania przy przyjmowaniu kandydatów na I rok studiów do 
szkół wyższych na rok szkolny 1951/52. Dz. U. R. P., Nr 31, 1951, 
poz. 246. 

111. Rozporządzenie Ministrów: Szkół Wyższych i Nauki, Oświaty, 
Zdrowia, Sprawiedliwości oraz Kultury i Sztuki z dn. 30 maja 1951 r. 
zmieniające rozporządzenie w sprawie oceny podręczników, książek po­
mocniczych i graficznych pomocy naukowych do użytku studentów 
szkół wyższych. Dz. U. R. P., Nr 32, 1951, poz. 250. 

Listo szkół wyiszych 

ZAŁ4CZNIK L 

A. SZKOŁY WYżSZE AKADEMICKm: 

PODLEGI1E MINISTROWI SZKÓŁ WYZ SZYCH I NAUKI: 

1) Uniwersytet Jagielloński, Kraków. 
Wydziały:humanistyczny, prawa, matem.-przyrodniczy, rolniczy 
i leśny. 

2) Uniwersytet Warszawski. 
Wydziały: humanistyczny, prawa, matm.-przyrodniczy, wetery­
naryjny, teologii katoliCkiej i teologii ewangelickiej. 

3) Uniwersytet Poznański. • 
Wydziały: prawa, humanistyczny, matematyczno-przyrodni­
czy, rolniczy i leśny. 

4) Prywatny Katolicki Uniwersytet w Lublinie. 
5) Uniwersytet Marii Curie-Skłodowskiej w Lublinie. 

Wydziały: przyrodniczy, rolny, weterynaryjny i prawa (od 1949). 
6) Uniwersytet Wrocławski (uważany za kontynuację ,Uniwersyte­

tu J. Kazimierza we Lwowie). 
Wydziały: humanistyczny, nauk przyrodniczych, prawny, rolni­
czy z oddziałem ogrodniczym, medycyny weterynaryjne j, mate­
matyki-fizyki i chemii. 

7) Uniwersytet b'idzki. 
Wydziały: humanistyczny, matematyczno-przyrodniczy, prawny. 

8) Uniwersytet Mikołaja Kopernika w Toruniu. 
Wydziały: prawny, humanistyczny, matem.-przyrodniczy i sztuk 
pięknych. 

9) Politechnika Warszawska. 
Wydziały: inżynierii, mechanic~ny, komunik!lcji, elektrycz?y, c~e­
miczny, architektury, geodeZYJny, łącznoścl (od 1951), mżyme­
rii sanitarnej (od 1951). 

10) Akademia Górniczo-Hutnicza, Kraków. 
Wydziały: górniczy, hutniczy, odleWniczy. . .. 
Nowe wydziały: elektro-mechaniczny, geologlCzno-mlermczy, ar­
chitektury, inżynierii, komunikacji, mineralny. 

11) Politechnika Gdańska. 
Wydziały: inżynierii lądowej, mechaniczny, elektryczny, budo­
wy okrętów, chemiczny, architektury, agrotechniczny (1950). 

12) Politechnika śląska w Gliwicach. 
Wydziały: mechaniczny, elektryczny, hutniczy, inżynieryjno-bu­
dOWlany, górniczy (1950). 
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13) PoUtechnika. łJódzka. 
Wydziały: mechaniczny, elektryczny, chemiczny, chemii spożyw­
czej (1951), Włókienniczy. 

, 14) Pol1technika Wrocławska. . 
Wydziały: meChaniczny, elektrotechniczny, inżynierii, architek­
tury, lotniczy (1949). 

15) Szkoła Główna Gospodarstwa Wiejskieg? w Warszawie. 
Wydziały: leśny z oddziałem technologu drewna, rolny, ogrod-
niczy, melioracji rolnych (1951). . 

16) Wyższa Szkoła Rolnicza w Olsztynie, ut~or~ona przez ~rzeme­
nie i pOłączenie dwóch szkół nieakademlckich - w Cleszynie 
i l;odzi. 
Wydziały: zootechniczny, mleczarski. 

17) Szkoła Główna Służby Zagranicznej, przekształcona z dawnej 
Akademii Nauk Politycznych w Warszawie. . 
WYdziały: dyplomatyczno-konsularny, handlu zagrarucznego, po-
lityczno-społeczny (w likwidacji). . 

18) Szkoła Główna. Planowania i Statystyki w War~zawle, prze­
kształcona z dawniejszej Szkoły Głównej H~ndloweJ (1~49). 
Wydziały: planowania p.rzemysłU, plano~arua handl.u,. fmansowr. 

19) Wyższa Szkoła EkonoDllczna w KrakoWie - dawrueJ AkadeIDla 
Handlowa. 
Wydziały: planowania przemysłu, handlowy, finansowy. 

20) Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Poznaniu, przemianowana z daw­
nej Akademii Handlowej. 
Wydziały: finansowy, handlowy. 

21) Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Łodzi 
Wydziały: planowania przemysłu, handlowy. 

PODLEGŁE MINISTROWI ZDROWIA 

22) Akademia Medyczna w Gdańsku. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

23) Pomorska Akademia Medyczna w Szczecinie im. Gen. br. Ka­
rola świerczewskiego. 
Wydział: lekarski. 

24) Śląska Akademia Medyczna w Bytomiu im. Ludwika. Waryń­
skiego. 
Wydział: lekarski. 

25) Akademia Medyczna w Warszawie. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

26) Akademia Medyczna w Krakowie. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

27) Akademia Medyczna w Poznaniu. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

28) Akademia Medyczna w Lublinie. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

29) Akademia Medyczna w Łodzi. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

30) Akademia Medyczna we Wrocławiu. 
Wydziały: lekarski, farmaceutyczny. 

31) Akademia Medyczna w Białymstoku. 
Wydział: lekarski. 

32) 

33) 

PODLEGŁE PREZESOWI RADY MINISTRóW 

(Głównemu Komitetowi Kultury Fizycznej) 

Akademia Wychowania Fizycznego w Warszawie lm.. Gen. br. 
Karola świerczewskiego. 
Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w Poznaniu, utworzona 
z dawnego Studium Wychowania Fizycznego przy Wydziale. le­
karskim. 
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34) 

35) 
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Wyższa Szkoła ' Wychowania FizyczI?-ego .we Wrocławiu, utwo~zo­
na z dawnego Studium Wychowama Fizycznego przy Wydzlale 
lekarskim. . . t 
Wyższa Szkoła Wychowania F~yczn.ego w KrakOWIe, u ~orzona 
z dawnego Studium Wychowama FlZycznego przy Wydzlale le­
karskim. 

PODLEGŁE MINISTROWI KULTURY I SZTUKI 

36) Akademia Nauk Plastycznych w Warszawie, przekształcona z 
dawnej Akademii Sztuk Pięknych i z nią połączonej Państwo­
wej Wyższej Szkoły Sztuk Plastycznych. 
Wydziały: architektury wnętrz, grafiki, malarstwa, rzeźby, tka­
ctwa, ceramiki i szkła. 

37) Akademia Sztuk Plastycznych w Krakowie~ pr~ekszt~łcona ~ 
dawnej Akademii Sztuk Pięknych i połączonej z mą PanstwoweJ 
Wyższej Szkoły Sztuk Plastycznych. . . . .. 
Wydziały: grafiki, malarstwa, rzeź~y, Ce!amikl, konserwacJl za­
bytków sztuki, plastyki architektomczneJ i przemysłowej, wzor­
nictwa. włókienniczego. 

PODLEGŁE MINISTROWI OBRONY NARODOWEJ 

38) 

39) 
40) 

Akademia Sztabu Generalnego im. Gen. br. Karola 
skiego w Warszawie. 
Akademia Wojskowo-Polityczna w Warszawi~. 
Wojskowa Akademia Techniczna w WarszaWIe. 
Nie ma wydziałÓW, lecz fakultety. 

B. SZKOŁY WYŻSZE ZAWODOWE: 

(lista niepełna) 

świerczew-

PODLEGŁE MINISTROWI SZKÓł1 WYŻSZYCH I NAUKI 

1) Szkoła Inżynierska im. Wawelberga I Rotwanda w W~rszawie (w 
jesieni 1951 r. wcielona do Politechniki WarszawskieJ)' 

2) Szkoła Inżynierska w Częstochowi~. 
Wydziały: mechaniczny, metalurglczny, WłókienniCZY. 

3) Szkoła Inżynierska w Poznaniu. 
Wydziały: inżynierii, architektury. 

4) Szkoła Inżynierska w Szczecinie. 
Wydziały: inżynierii lądowej, architektury. 

5) Wieczorowa Szkoła. Inżynierska w łJodzi. 
6) Wieczorowa Szkoła Inżynierska w Krakowie. 
7) Wieczorowa Szkoła Inżynierska w Poznaniu. . 
8) Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Katowicach - dawniej Szkoła 

Administracji Gospodarczej w KatowicaCh, a jeszcze dawniej 
Studium Nauk Społeczno-Gospodarczych. 
Wydziały: planowania przemysłu, finansowy. 

9) Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Częstochowie, przekształcona ze 
Szkoły Administracyjno-Handlowej. 
Wydziały: handlOWY, technologii żywienia. 

10) Wyższa Szkoła Ekonomiczna we Wrocławiu, przekształcona z 
Wyższej Szkoły Handlowej. 
Wydziały: planowania przemysłu, finansowy. 

11) Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Szczecinie. 
Wydziały: transportu śródlądowego, finansowy. . 

12) Wyższa Szkoła Handlu Morskiego w Gdyni (z siedzibą w Sopo­
tacll). 
Wydziały: morski, finansowy. 

I 

~ 
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PODLEGIJE MINISTROWI OSWIATY 

13) Państwowa Wyższa Szkoła Pedagogiczna w. Warszawie. 
Wydziały: humanistyczny, matema~yczno-flzyczny: 

14) Państwowa Wyższa Szkoła PedagOgIczna w KatoWIcach. 
Wydziały: matematyczno-fizyczny. . . 

15) Państwowa Wyższa Szkoła PedagogIczna we WrocłaWIU. 
Wydziały: humanistyczny, matematyczno-fizyczny .. 

16) Państwowa Wyższa Szkoła Pedagogiczna w KrakOWIe. 
Wydziały: humanistyczny, matematyczno-fizyczny, przyrodniczo­
geograficzny. 

17) Wyższa Szkoła Pedagogiczna w IJodzi. 
Wydziały: humanistyczny, przyrodniczo-g·eograficzny, matema­
tyczno-fizyczny. 

18) Wyższa Szkoła PedagOgiczna, Gdańsk-Wrzeszcz. 
Wydziały: humanistyczny, matematyczno-fizyczny, przyrodniczo­
geograficzny . 

PODLEGłlA MINISTROWI SPRAWIEDLIWOSCI 

19) Wyższa Szkoła Prawnicza im. Teodora Duracza w Warszawie. 
przemianowana z Centralnej Szkoły Prawniczej . 

PODLEGH: MINISTROWI KULTURY I SZTUKI 

20) Państwowa Wyższa Szkoła Muzyczna w Poznaniu. 
Wydziały: 1. kompozycji, teorii, dyrygentury, 2. instrumentalny, 
3. pedagogiczny. 

21) Państwowa Wyższa Szkoła Muzyczna w Krakowie. 
Wydziały: 1. kompozycji, teorii, dyrygentury, 2. instrumentalny, 
3. wokalny wraz ze studium operowym (1951), 4. pedagogiczny. 

22) Państwowa Wyższa Szkoła Muzyczna w Warszawie. 
Wydziały: 1. teorii, kompozycji, dyrygentury, 2. instrumentalny, 
3. wokalny, 4. pedagogiczny. 

23) Państwowa Wyższa Sżkoła Muzyczna w IJodzI. 
Wydziały: l. teorii, kompOZYCji, dyrygentury, 2. instrumentalny, 
3. wokalny, 4. pedagogiczny. 

24) Państwowa. Wyższa Szkoła Muzyczna w Gdlllńsku (Sopoty) . 
Wydziały: l. kompOZYCji .. teorii, dyrygentury, 2. instrumentalny, 
3. wokalny, 4. pedagogiczny. 

25) Państwowa Wyższa Szkoła Muzyczna we Wrocła.wiu. 
Wydziały: wokalny. pedagogiczny. 

26) Państwowa Wyższa Szkoła Muzyczna w Katowicach. 
Wydziały: 1. kompozycji, teorii, dyrygentury, 2. instrumentalny, 
3. wokalny, 4. pedagogiczny. 

'27) Państwowa Wyższa Szkoła Teatralna w Warszawie. 
WYdziały: aktorski, reżyserski. dramaturgiczny. 

'28) Państwowa Wyższa Szkoła Aktorska w Krakowie. 
Wydział: aktorski. 

'29) Państwowa Wyższa Szkoła Aktorska w Łodzi. 
Wydział: aktorski. 

~O) Państwowa Wyższa Szkoła Filmowa w lJodzi. 
Wydziały: operatorski, realizatorski, scenopisarski. 

~1) Państwowa Wyższa Szkoła Sztuk Plastycznych we Wrocławiu. 
WYdziały: ceramiki i szkła, drewna i metalu, malarstwa, rze~by 

~2) PaństWowa Wyższa Szkoła Sztuk Plastycznych w Katowicach. 
W~dział: grafiki. 

33) Panstwowa WYższa Szkoła Sztuk Plastycznych w Gdańsku (So­
poty). 
Wydziały: architektury wnętrz i meblarstwa, malarstwa ścienne­
go . (witraż i mozaika), rze~by architektonicznej. 

34) Pamstwowa Wyższa Szkoła Sztuk Plastycznych w łJodzł. 
WYdziały: Wzornictwa włókienniczego, plastyki przestrzennej. 

• 
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PODLEG~ ~STRO~ ZDRO~ 

35) Państwowa Wyma Szkoła. Higieny Psychicznej w Warszawie. 

Uwaga.: Powyt5zy wykaz w odniesieniu do wyższych szkół. zawodo­
wych nie jest kompletny. oparty on został na rozporządzemach mi­
nisterialnych ogłoszonych w Dzienniku Ustaw R. P., oraz na wykazie, 
umieszczony~ w Kalendarzu Uczniowskim 1950-51 (str. 139-147). W 
porównaniu z wykazem sumarycznym szkół wyższych, podanym w 
"Zyciu Nauki" (Rok V, 195~, str: 1018), brak jes.t w ~ejsz~m spisie 
szkół jednej dziennej i sześclU wIeczorowych szkoł inzyniersklCh. Poza 
tym do wykazu w "Zyciu Nauki" włączona jest Państwowa Wyższa 
Szkoła Operowa w Poznaniu. zniesiona w marcu 1951 r. i wcielona 
jako "Studium Operowe" do .wydziału ~okalnego Państwowej Wyższej 
Szkoty Muzycznej w Poznamu. NatOlmast w wykazie tym brak jest 
Szkoły Higieny Psychicznej, umieszczonej tu pod pozycją 35. 

z~eZNIK fi. 

WYKAZ SAMODZIELNYCH PLACóWEK 
NAUKOWO-BADAWCZYCH 

- . \ 

1) Państwowe Muzeum ZOOlogiczne, Warszawa. 
2) Państwowy Instytut Biologii Doświadczalnej im. Nenckiego, 

Łódź. 
3) Instytut Badawczy Leśnictwa., Warszawa. 
4) Państwowy Instytut Gospodarstwa Wiejskiego, Puławy. 
5) Państwowy Instytut Weterynaryjny, Puławy. 
6) Państwowy Instytut Geologiczny, Warszawa. 
7) Morski Instytut Ryba.c.ki, Gdynia. 
8) Państwowy Instytut Telekomunikacyjny, Warszawa. 
9) InStytut Historii Najnowszej, Warszawa. 

10) Państwowe Muzeum Archeologiczne, Warszawa. 
11) Państwowy Za.ldad Higieny, Warszawa. 
12) Państwowy Instytut Naukowy Roślinnych Surowców Leczniczycb, 

Poznań. 
13) Instytut Ekspertyz Sądowych, Kraków. 
14) Geodezyjny Instytut Naukowo-Badawczy, Warszawa. 
15) Muzeum Na.rodowe, Warszawa. 
16) Państwowy Instytut Historii Sztuki i Inwentaryzacji Zabytków, 

Warszawa. 
17) Państwowe Zbiory Sztuki na Wawelu, Kraków. 
18) Państwowe Muzeum Oświęcim-Brzezinka, Oś\\ięcim. 
19) Państwowy Instytut Hydrologiczno-Meteorologiczny, Wąrszawa. 
20) Wzorcownia Urządzeń Bezpieczeństwa i Higieny Pracy, War-

szawa. 
21) Instytut Badań Literackich, Warszawa. 
22) Państwowy Instytut Sztuki, Warszawa. 
23) Morski Instytut Techniczny, Gdańsk. 
24) Centralny Instytut Ochrony Pracy, Warszawa. 
25) Instytut Zootechniki, Kraków. 
26) Instytut Mechaniki i Elektryfikacji Rolnictwa, Warszawa. 
27) Instytut Uprawy, Nawożenia. i Gleboznawstwa, Warszawa. 
28) Muzeum Przyrodnicze, Łódź. 
29) Muzeum Przyrodnicze, poznań. 
30) Instytut Reumatologiczny, Warszawa. 
31) Instytut Dermatologii i Wenerologii, Warszawa. 
32) Instytut GruźUcy, Warszawa. 
33) Instytut Matki ł Dzieeka., Warszawa. 
34) Instytut Onkologiczny im. Marii Curie Skłodowskiej, Warszawa. 
35) Instytut Psycho-Neurolog1czny, Warszawa . 

• 

Ruch wydawniczy 

l. KRYSTALIZOWANIE S~ POLITYKI WYDAWNICZEJ 

Krytyka. p~dukcji wyda,wniczej z lat 1945-1947 

W latach 1947-8 na łamach krajowlYch czasopism literackich 
i bibliotekarskich, a przede wszystkim w miesięczniku "Nowe 
Drogi " , organie Polskiej Partii Robotllicz~j, ukazał się szereg 
artykułów, poddających g.wałtownej krytyce pOlską prOdukcję 
wydawniczą z okresu "chaotycznego, bezplanowego zbierania sił 
i środków " 1). "Puszczenie ruchu wydawniczego na falę całko­
witej dowolności i przypadku, konkurencji i ,walki o zysk dopro­
wadziło do zaśmiecenia rynku księgarskiego bezużytecznymi 
szkodliwymi wydawnictwami" 2) - biada Wł. Bieńkowski -
a co więcej: "wprowadziło czysto kapitalistyczne kryteria w 
pOlityce ceny książki". 
Podnietą do przytoczonych wyżej wypowiedzi było niewątpli­

wie r,adiowe przemówienie Bieruta, wygłoszone we Wrocławiu 
16 listopada 1947 r. na otwarciu rozgłośni śląskiej 3). W prze­
mówieniu tyni Bierut domagał się m. i. pOdjęcia prac "w kie­
runku uzdrowienia wynaturzonej przez niesprawiedliwy ustrój 
społeczny psychiki lUdzkiej i likwidacji zacofania, podnoszenia 
poziomu oświaty i kultury", a nadto wyraz.ił opinię, iż "ko­
nieczny jest pLan wydawniczy". 

O potrzebie takiego planu pisano dużo i gwałtownie na ła­
mach "Kuźnicy" już w połowie 1947 r. "Nie po to robi się re­
formę szkolną, żeby jej dalszy ciąg (czytelnictwo!) pozosta­

,wiać własnej koncepcji firm wydawniczych" - pisał K. Bu­
dzyk 4), a Adam Bromberg 5) domagał się wręcz likwidacji 

1) Adam Bromberg. Zagadnienie planowania wydawnictw. "Nowe 
Drogi", Nr 7, Warszawa, 1948, str. 96. 

2) Wł. Bieńkowski. Problemy polityki kulturalnej. "Nowe Drogi", 
Nr 7, Warszawa, 1948, str. 77. 

3) Bolesław Bierut. O upowszechnieniu kultury. Przemówienie ... 
na otwarciu radiostacji we Wrocławiu 16 listopada 1947 r. Warszawa, 
1951, Radio,,:,y Instytut WYdawniczy, str. 22. 

4) KazimIerz BudzYk. Skończyć z burzliwą dyskusją w spra.wach 
WYdawniczych. "Kuźnica" Nr 28 Warszawa 1947. 

.5) "Adam Bromberg. PI~n wyd~wniczy _ praktyka. i teoria. "Kuź­
mca , Nr 28, Warszawa, 1947. 
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"szkodliwych" wydawców i "zakazu drukowania ńa papierze 
niewiadomego pochodzenia". TenŻ'e Bromberg biadał w roku 
następIllYm 6), że "nie można u nas mówić o "odbud'owie ~iąż­
ki polskiej " , jako o skrócie myślowym, oznaczającym pler~­
szy etap akcji wydawniczej" i załamywał ręce nad tym, ze 
"na jedn·ą ekonomiczną książkę marksistowską ukazuj ą się 
nakładem prywatnym czteryantymarksistowskie, na jedną 
książkę o ZSSR lub tłumaczoną z rosyjskiego - ukazują się 
trzy książki w ten czy inny sposób gloryfikujące kraje anglo­
saskie". 

Wyniki ankiet bibliotecznych 

W tymże 1948 r. opublikowane zostałjy na łamach "Bibliote­
karza" niesłychanie znamienne uwagi o upodobaniach czy­
telniczych, opracowane na podstawie ankiety przeprowadzo­
nej w bibliotekach łódOOch 7). 

Z 550 odpowiedzi uzyskanych od czytelników, pOChodzących 
w większości ze środowiska robotniczego, 76 ujawn~ło, że w~­
pełniający kwestionariusz " ksiąiek wydanych po WOJnie w ogo­
le nie mieli w ręku". Pisarzami naj ulubieńszymi okazali się: 

H. Sienkiewicz - 294 głosy 
B. Prus - 258 głosów 
st. ~eromski - 239 " 
M. Rodziewiczówna - 188 
W. S. RE!iYmont - 139 
E. Orzeszkowa - 129 
J. I. Kraszewski - 107 

etc. 
Inny punkt ahkiety dostarczyć miał materiału do ustalenia 

nazwisk "najpopularniejszych pisarzy współczesnych" . otrzy­
mali: 

J. Meissner 
G. Morcinek 

- 288 głosów 

P. Gojawiczyńska 
A. Fiedler 
K. Makuszyński 
Z. Kossak 
Z. Nałkowska 
M. Dąbrowska 

- 248 " 
- 235 
- 215 
- 209 
- 205 
- 128 
- 113 

w: W~U~~~k~' ......... 79' .. ;,' .. . 
J. Tuwim 70 
st. Dygat 38 
K. Brandys l 
T. Breza po 31 

etc. 

6) Adam Bromberg. Zagadnienie ... j.w.1) " 
7) l. Nag6rska. Z badań nad czytelnictwem w łJodzi. "Bibliotekarz • 

Nr 6-9, Warszawa, 1948. 
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Bibliotekarka łódzka' zapytała 16 czytelników, zwracających 
"Mury Jerycha" T. Brezy 8), o wrażenia z l:ktury tej "po~ieści 
(nagrodzonej właśnie państwową nagrodą llteracką)· . DZlesię­
ciu przyznało się do nieskończenia lektury .. . ~ot~w,~ ąc ~r~­
wie jednakowo: "nudna, ciężka, trudna ~o strav.:lerua . po~esć 
Brandysa "Drewniany koń " 9), c~telnlk okreslił wręcz Jako 
"bzdury" . 

Jakb.y echem ankiety, która wypadła dla .regime'u tak n~e­
zadawalająco, są głosy krytyczne na temat lIteratury dla dZie­
ci i młodzieży, wygłoszone na Rozszerzonym Plenum Zarządu 
Głównego Związku Literatów Polskich w maju 1951 r. H. Bo­
bińskla: 10) poruszyła sprawę "przeciętnego ucznia", który W' 
lekturze szuka przede wszystkim przygody, urozmaicenia, eg­
zotyki ... Te dzieci nie cenią wspÓłczesnej książki. Uważają ją 
za nudną, dlatego Sięgają po obskurancką książkę z DZikiego 
Zachodu, zaczytując się nieprawdopodobnymi przygod!ami lu­
dzi, którzy nie maj ą nic wspólnego z ideami wychowania so­
cjalistycznego. . . Tego przeCiętnego czytelniJta wychował pry­
watny rynek wydawniczy". 

Likwidacja wyd,a.wców PrywatnYCh 

W latach 1945-1947, tj. w okresie, w którym rozpoczęła się 
"orgia wznowień przedwojennych" 11), wydawcy prywatni mie­
li jeszcze stosunkowo dużo do powiedzenia. Z zestawień sta­
tYS~y'cznych, opartych na materiałach Ludowego Instytutu 
Oświaty i Kultury oraz danych dostarczonych przez Główn~ 
Urząd Kontroli Prasy, Publikacji i Widowisk 12) wynika, iż w 
Sierpniu 1946 r. działało w Polsce 105 prywatnych firm wydaw­
niczych, w tym większość dobrze znanych z okresu przedwo­
jennego wielkich firm warszawskich, krakowskich i poznań­
Skich, a ·wdęc np. Arct, Biblioteka Polska, Gebethner i WolU, 
Książnica-Atlas, Księgarnia św. Wojciecha, J. Mortkowicz, 
Trzaska, Evert i Michalski i wielu innych. Firmy prywatne 
stanowiły w 1946 r . ponad 40 0/0 ogółu działających placówek 
wydawniczych. Cyfra ta uległa dalszemu wzrostowi, bo w 
1948 r. Adam Bromberg w cytowanym wyżej artykule 13) oskar­
ża 700 wydaJW~ów prywatnych lub anonimowych o produko­
wanie książek według wzorów przedwojennych, co powoduje 
"wprowadzanie do naszej literatury i nauki książek o ideolo­
gU mieszczańskiej n . Bromberg uważa, że w 1947 r. wydawcy 
prywatni sfinansowali około 400/0 ogółu publikacji (tj. ok. 3.400 

8) T. Breza. Mury Jerycha, Warszawa, 1946. 
9) K. Brandys. Drewniany koń. Powieść. Warszawa, 1946. 
10) Rozszerzone Plenum Zarządu Głównego Z.L.P., poświęcone li­

teraturze dla dzieci i młodzieży "Twórczość " Nr 8 Warszawa, 1951, 
str. 113-154. . " 

11) j . W.10) . r 
12) Wanda Dąbrowska. Dwulecie naszej powojennej produkcji wy. 

dawni~zej. "Bibliotekarz", Nr 8-9, Warszawa, 1946, str. 161-9. 
13) J. W.l) 
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książek) i że wkład kapitału z ich strony wyrażał się ~~r~ 
około 800 milionów zł. 

Z punrktu widzenia wysokości nakładów do 1947 r. "wydaw­
cy pry,watni łącznie z instytucjami wydawniczymi i stowa­
rzyszeniami religijnymi wydali pOłowę książek, jakie się do­
tychczas w Polsce ukazały". N.8Jkładem ich ukazało się w la­
tach 1945-1947 60..,70% książek z działu literatury pięknej dla 
dQrosłych, 75-80% książeK dla dzieci i młodzieiy i od 20-30% 
książek z innych działów. 

Ten stan rzeczy zaniepokoił na dobre czynniki reżimowe. 
Zdaniem CiY,towanego już wyżej Bieńkowskiego 14) "coraz czę­
ściej słyszymy żądania "planu kulturalnego", czegoś w ro­
dzaju "kulturalnej rewolucji". "Naj krócej można 'by ująć to 
zagadnienie - precyzuje Bieńkowski - jako konflikt między 
nowymi społecznymi potrzebami i nową narastającą treścią 
a starymi formami, starymi instytucjami kUlturalnego życia". 
W Polsce - biada dalej - występuje "opóźnianie się ideolo­
giczno-kulturalnej nadbudowy w stosunku do przeobr.aQjeń w 
życiu gospodarczym i społecznym". 

Aby "opóźnienia" te nadrobić wypracowano środki bardzo 
drastyczne i skuteczne w postaci szeregu ustaw, d04Yczących 
praw autorskich, organizacji produkcji wydawniczej, kolpor­
tażu ksiąiek i czasopism, nacjonalizaCji drukarń, kontroli zu­
życia papieru "zarówno przydzielanego j ak i niewiadomego 
pochodzenia" 15), wreszcie, "zorganizowanego czytelnictwa", a 
więc bilbliotek powszechnych. 

Rezultatem tej akcji, którą szczegółowiej omówimy w roz­
dziale drugim, było, praktycznie biorąc, zupełne wyelimino­
wanie firm prywatnych, które w 1939 r.16) wydały 81 % wszy­
stkich druków, w tym 94% beletrystyki, 93 % podręczników 
Szkolnych, 71 % wydawnictw popularno-naukoWlYch i 54 % ksią­
żek naukowych. 

stan rzeczy w 1951 r. wykazuje radykalne zmiany struktu­
ry rynku ,wydawniczego. Dla ustalenia danych statystycznych, 
dotyczących tego zakresu, poddano analizie materiał zawar­
ty w 42 kolejnych zeszytach tygodnika "Przewodnik Bibliogra­
ficZIliY" za okres od l stycznia do dn. 20 października 1951 rP). 
oto kilka przykładów: 

W dziale XIII: Nauki matem,atyczno-prz.Yl'Odnicze (w tym 
geografia) 18) na ogólną ilość 466 wydawnictw 19) firmy pry-

14) j. w. 
15) A. Bromberg, j. w. 
16) Statystyka. druków za I kw. 1939 r. (Kwartalnik), Warszawa, 

1939, Biblioteka Narodowa. 
17) "Przewodnik Bibliograficzny. Urzędowy wykaz druków wyda­

nych w Rzeczypospolitej Polsklej". (Tygodnik), R. 7 (19), Warsza­
wa, 1951. 

18) Od l. I. 1951 r. "Przewodnik Bibliograficzny" oparł klasyfi­
kację wydawnictw na podziale materiału na 27 grup, zamiast przyję-
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watne wydały dwa druki (tabli{:e logarytmiczne i szkolny pod­
ręcznik fizyki w nowym wydaniu). Głównymi wydawcami byli: 

l) Państw. Zakłady Wydawnictw Szkolnych ...... 81 tyto 
2) Inne wydawnictWIlI państwowe, a. ,więc Pa~tw. 

Wyd. Naukowe, Państw. WydaWnictwo Rolnicze 
i Leśne, Państw. Zakł. Wydawnictw Lekarskich, . 
Państw. Wyd. Techn., - ministerstwa i urzędy 
państwowe ..................................... 45 tyto 

3) Spółdzielnie wYda.wnlcze, oparte o PZPR: "~iąż­
ka i Wiedza" (43), Czytelnik (41), Nasza KSlęgar-. 
nla (9) itp. .. ........ . ..... .... ................. 99 tyto 

4) Wyżsoo uczelnie i inS4Ytuty naukowe finansowa-
ne z funduszów pub!. ... .... ..... . .... .......... 82 tyto 

5) Towarzystwa naukowe, w tym Polska Akademia 
Umiejętności (14). .............. . . ......••...... 42 tyto 

6) Polskie Tow. Krajoznawcze i Spółdz. Inst. Wyd. 
"Kraj" (przewodniki turystyczne). .............. 56 tyto 

7) Wydawnictwa z Okazji I Kongresu Nauki POlskiej 
(wydawca nieznaIljy) ............................ 15 tyto 

8) Odb-itki z czasopism i prac zbiorOWYCh ........... 39 tyto 
9) Różni (Miejski Ogród w Bydgoszczy, "Służba Pol-

sce", wydawn. morskie itp) ... .... ...... ....... 5 tyto 
10) Wydawcy prl)'watni (T. Zapiór i Księg. Kamiń-

skiego) .... .. ..... .... .... ...... .. ... . ...... . ... 2 tyto 

466 tyto 

Podobnie przedstawia się sytuacja w dziale XXII: Literatura. 
Nauka o literaturze. Na ogólną liczbę 813 tytułów, opublikowa­
nych w tym dziale, przypada na wydawców pry,watnych 25, co 
stanowi ok. 3% , zamiast przedwojennych 94 % (1939 r.) lub 
60-70 % <1947 r.). 

W 1951 r. głównymi wydawcami beletrystyki dla dorosłyCh 
były placówki następuj ące: 

1) "Książka i Wiedza" ..................... . 
2) "Czytelnik" ............................... . 
3) Państw. Inst. Wydawniczy ................. . 
4) "Prasa Wojskowa" i Ministerstwo Obr. Nar.20) 

230 tytułów 
187 " 
106 
107 

5) Ludowa Spółdzielnia Wydawnicza (36) Nasza 
Księgarnia (7), Filmowa Ag. Wydawni~za (4) 47 

6) Zakł. Narodowy im. OssolińskiCh we Wrocławiu 32 
7) Gebethner i W{)lf, Warszawa ..... ........ . 
8) M. Kot, Kraków .... .... .. ........ ..... ... . 
9) "Pax" (org. katolickie) ... ....... ... ...... . 

14 
5 
5 

tych powszechnie dziesięciu (klasyfikacja dziesiętna - system De. 
wey'a i brukselski). 

19) Przy obliczeniach nie brano pod uwagę: a) czasopism, b) dal­
:;zych zeszytów, tomów itp. wydawnictw poprzednio zanjestrowanych, 
e) map i rycin. 

20) To nie pomyłka: Ministerstwo Obrony Narodowej podjęło na. 
wielką skalę ogłaszanie powieści, osnutych na. tle działań wojennych, 
rewolucyjnych i partyzanckich. W przygniatającej większości są to 
przekłady z rosyjskiego. 
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10) "Idisz Buch" (żyd,) .... . .............. . ... 9 
11) Różni (wyd. zjazdowe i okolicznościowe ) . .. 36 
12) Odbitki z czasopism ................. . .. . ... 35 

-----
813 tytułów 

W dziale XXIII: Literatura dla młodzieży sytuacja przed­
stawia się podobnie. Na ogólną liczbę 316 tyt. , zarejestrowa­
nych w tym dziale, wydawcy prywatni wydali 10 tyt., to zna­
czy mniej niż 3 % . 

Wydawcami byli: 

"Nasza Księgarnia" (spółdz. naucz.) .... .. . . 
"Książka i Wiedza" ................. . ....... . . . 
"Czyt elnik" ..... ...... .... . .............. . ... . 
"Prasa WOjskowa" ...... ... . . ... . .... . ... . ... . 
Państw. Zakł. Wyd. Szkolnych (4), Ludowa 
Spółdzielnia Wydawnicza (2) itp . ....... . ... . . . 
Gebethner i WolU, Warszawa . . ....... . ..... . 
T. Zapiór, Kraków .... .. . . ........... ... .... . 
Arct, Warszawa ............. . ............. .. . 

169 tytułów 
87 " 
21 
21 

8 
5 
3 
2 

316 tytułów 

W rozdziale następnym zajmiemy się stroną prawną struktu­
ry produkcji wydawniczej w Polsce dzisiejszej. 

II. PRZEGLl\D USTAWODAWSTWA (1945-1951) 

Uwagi wstępne 

W świecie anglosaskim zadania książki i bibliotek zamyka po­
pularny slo1;an: Education - Information - Leisure. W Pol­
sce dZisiejszej słowo drukowane służyć ma przede ,wszystkim 
celom politycznym. Niezmiernie Charakterystyczna jest pod 
tym względem wypowiedŹ Grzegorza Lasoty 21) na Rozszerzo­
nym Plenum Zarządu Głównego Związku Literatów Polskich, 
w toku omawiania poziomu powoj~nnych wydaiWnictw dla dzie­
ci i młodzieży. Lasota mówi, i:i? książki powinny "wychowywać 
człowieka socj alizmu " 22), "być przesycone wielkością naszego 
budownictwa" i Ukazywać "bankructwo starej moralności i na­
rOdziny nowej ", a nadto zwalczać "wilczą moralność kapi­
talizmu". 

Podobnie ujmuje sprawę Kazimierz WojcieChowski 23) w re­
feracie , wygłoszonym na Zjeździe Polonistów w maju 1950 r.: 

"Literatura piękna, naukowa i fachowa ma obowiąuk wycho-

21) Grzegorz Lasota. O sytuacji w literaturze dla młodzieży. "Twór­
czość", Nr 8, Warszawa, 1951" str. 113. 

22) "Socjalizm" rozumieć tu należy w sensie stadium przejściowe­
go w drodze do komunizmu. 

23) Kazimierz Wojciechowski. potrzeby czytelnictwa masowego. 
"Bibliotekarz", Nr 5-6, Warszawa, 1950, str. 65-72. 

-
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wywać w czynnej postawie i w zapale dla sprawiedliwego ustro­
ju, dla socjalizmu. Nowy ustrój zdobywa się walką, literatu­
ra więc powinna krystalizować i wzmag~ć świ!ldomość klaso­
wą proletariatu". Słowo drukowane zaJmowac maJ kluczowe 
stanowisko w pracach nad "likwidacją ,wykształcenia klaso­
wego" w "kraju socjalizmu". 

Ustawodawstwo Polski <lZisiejszej nastawione jest zdecydo­
wanie na realizowanie tego programu. 

Konsekwencje wojny i okupacji 

Na skutek działań wojennych i świadomej , .akcji okupan­
tów polski stan posladania w dziedzinie książki skurczył się 
do szczątków i symbolów. 

ROzmiary zniszczenia scharakteryzował naj dOkładniej zna­
ny księgarz warszawski, Stanisław Arct, w broszuru pt. "Od­
budowa książki w Polsce" 24), opartej na materiałach wypra­
cowanych w latach okupacji niemieckiej z pOlecenia Rady 
KsięgarSkiej. Według oceny Arcta, znLszczeniu uległo: 

1) 99 % 'ksi~k, znajdujących się we W'rneśniu 1939 r . w 
składach wydawniczych; 

2) 85 % książek, znajdujących się w księgarniach sortymen­
towych; 

3) 90 % książek z wypożyczalni zarob~owych, których księ­
gozbiór uległ bądź zniszczeniu na skutek działań wojen­
nych i konfiskat, bądź wprost zaczytaniu; 

4) 85 % książek z bibliotek publicznych; 
5) ok. 70 % książek "w rozproszeniu", tj. w rękach posiada­

czy prywatnych. 

Poza stratami wojennymi na zmniejszenie zasobów książ­
kowych wpłynęło zupełne zahamowanie produkcji wydawni­
czej .w ciągu sześciu lat, dezorganizacja wytwórni papieru, zni­
szczenie drukarń, warsztatów intrOligatorskiCh itp. 

W latach 1945-1946 mówiło się o potrzebie "odbudowy" sta­
nu posiadania w zakresie książki polskiej. Poza kolami zawo­
dowymi (wydawcy, księgarze, bibliotekarze) "odbudowy" książ­
ki domagały się także dochodzące do władzy organizacj e po­
lityczne. W czasie Kongresu Związków ZawodOWYCh w War­
szawie, w listopadzie 1945 r., pojawił się np. transparent z na­
pisem: 

"Fabryka - mieszkanie - książka - to trzy najważniejsze 
zaJd:ania odbudowy" 2Ii ). 

24) Stanisław Arct. Odbudowa książki w Polsce. Warszawa, 1946. 
25) Wanda Dąbrowska. Trzy myśli - trzy drogi. "Bibliotekarz", 

Nr 3, Warszawa, 1946, str. 52. 
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Zarządzenia z dziedziny prawa autorskiego 

Motywy "odbudowy" znajdujemy także w uzasadnieniu jed­
nego z najważniejszych dekretów z dziedziny książki. J.est nim , 
,wydany w dn. 9. IV. 1946 r. dekret o "zawieszeniu mocy nie­
których umów wydawniczych w dziedzinie literackiej" 26). Gło­
si on, iż "celem zaspokojenia w dziedzinie WYdawniczej naj­
pilniejszych potrzeb kulturalnych społeczeństwa, spowodowa­
nych wyniszczeniem ,w czasie wOjny książki polskiej, zawie­
sza się nw lat pięć wynikające z ustawy oprawie autorskim 
uprawnienia do wydawania drukiem dzieł literackich autorów: 
Adolfa Dygasińskiego, Teodora Tomasza Jeża (Zygmunta Mll­
kowskiego), Marii Konopnickiej, Elizy Orzeszkowej (Elżbiety 
Nahorskiej), Bolesława Prusa: (Aleksandra Głowackiego), Wła­
dysława Reymonta, Henryka Sienkiewicza, Andrzeja Struga 
(Tadeusza Gałeckiego), Stanisława Witkiewicza (ojca), sta­
nisława Wyspiańskiego, Gabrieli Zapolskiej (Janowskiej) i ste­
fana Zer omskiego ". 

Dzieła autorów tych, określanych następnie potocznie wspól­
ną nazwą "wielkiej d,wunastki " , mogły być przedrukowywane 
od chwili wydania dekretu jedynie za zgodą Ministra Kultury 
i Sztuki, kwl'!y' przed wydaniem decyzji zasięgać miał "opinii 
specjalnej komisji co do OSOby wydawcy, warunków kalkulaCji 
handlowej 1 wymaganego poziomu ,wydawnictwa oraz wysoko­
ści opłat, które wydawca ma uiścić". Do Komisji wchodzić mie­
li przedstawiciele ministrów: Oświaty, Informacji i Propagandy 
oraz Kultury i Sztuki i powoła:ni przez Ministra Kultury i Sztu­
ki "przedstawiciele czynnika fachowego i społecznego". 

Dekret nie łamał, zasadniczo biorąc, postanowień prawa au­
torskiego w zakresie praw, przysługujących spadkobiercom pi ... 
sarzy. Jedynie w braku ich opłaty miały być przekazywane "w 
całości na cele popierania twórczości literackiej". 

Dalsze szczegóły w&konawcze przyniosło rozporządzenie Mi­
nistra Kultury i Sztuki z dn. 19 lipca 1946 r. "w sprawie wy ... 
konania dekretu z dn. 9 k·wietnia 1946 r." 27). Precyzowało ono 
warunki, na których ,wydawcy mogli otrzymać zezwolenia na 
przedruki oraz wzywało prawnych spadkobierców pisarzy do 
zarej estrowania się w Ministerstwie Kultury i Sztuki " w cią­
gu 30 dni od dnia ogłoszenia" rozporządzenia. 

Po pięciu latach, w jesieni 1951 r., "sejm przedłużył o dalsze 
pięć lat dekret z dn. 9. IV. 1946 r." 28). 

Przed wybuchem Drugiej Wojny światowej dzieła pisarzy, wy­
mienionych w dekrecie, publikowane bYły nakładem wielkich 
firm wydawniczych, którym przynosiły poważne wpły.wy, cenio­
ne szczególnie w okresach kryzysów ekonomicznych. Dzieła 
Sienkiewicza wydawał - i wydawał b. dobrze, bo pod czujnym 

26) Dz. U. R.P., Nr 19. 1946, poz. 133. 
27) Dz. U. R.P., Nr 36. 1946. poz. 225. 
28) Wzmianka w "Nowej Kulturze", Nr 45, Warszawa, 1951. 
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okiem prof. Ignacego Chrzanowskiego, Zakład Narodowy im. 
Ossolińskich ,we Lwowie, - utwory Zeromskiego ukazywały się 
zazwyczaj nakładem, zaprzyj,aźnion'ej z pisarzem, zasłużonej 
firmy wydawniczej Jakuba Mortkowicza w Warszawie, itd. 

Dekret "o zawieszeniu mo~' niektórych umów wydawniczych" 
odbierał dotychczasowym wydawcom pism ",wielkiej dwunastki" 
przywileje, związane z wyłącznością praw autorskich, z których 
dotychczas korzystały, nie pozbawiając ich jednak - w teorii 
- prawa ubiegania się o pozwolenie na dalsze przedruki. W 
praktyce stało się jednak inaczej i zbiorowe wydą.nia, publiko­
wane w ostatnim dwuleciu, Ukazują się już nakładem Państwo­
wego Instytutu Wydawniczego, "Książki i Wiedzy" lub "Czy­
telnika ", 

W teorii Obowiązują nadal w Polsce międzynarodowe posta­
~owienia ~ zakresie prawa autorskiego. GOdny odnotowania 
Jes~ fakt,,,ze d~iał polski pojawia się regularnie w "Index Trans­
latlOn~ .29), ~e przygoto~ywaIlU" jest w InstytUCie Bibliograficz­
nym. Blb~otekl Narod~weJ w Warszawie równie starannie j pre­
QYZYJnie, Jak przed wOJną, gdy wydawnictwo to firmował Insty­
tut Współpracy Intelektualnej w Paryżu. 

Ustawodawstwo biblioteczne 

Najważn.iejszym akter:t prawnym z dziedziny książki, wiążą­
cym się ~lisko z zagadm.eniami wydawniczymi, było uchwalenie 
ustawy blbliotecznej. Gorzko jest myśleć, że ustawa ta, tak. bli­
ska ju~ realizacji w 1939 r., moc prawną uzyskała z rąk, które 
w ksiązce i bibliotekach widzą przede wszystkim narzędzie w 
wykonywaniu planów politycznYCh. 

Projekty ustawy bibliotecznej zgłaszane były ,władzom usta­
wodawcZ/)'m Rzeczypospolitej trzykrotnie w latach 1921, 1928 1 
1939 (gdy projekt miał wszelkie widoki uchwalenia). Za rok 
niesłYchanie niefortunny uważać należy rok 1934, w którym pro- . 
jekt, opracowany przez Koło Warszawskie Związku Biblioteka­
rzy Polskich, pod~ano dyskusji publicznej na łamach prasy 30). 

Aczk!llwiek z~ prOJektem ,wypowiedzieli się ID. in. Tadeusz Boy­
Zelenski, Julmsz Kaden-Bandrowski Jan Muszkowski Wacław 
Siero~zewski i in., na szali zaważyły 'głOSY opozycji, ktÓrej prze­
wodził Ignacy Matuszewski i Maurycy Jaroszyński, którzy -
nie sprzeciwiając się meritum sprawy - nie godzili się na no­
we obciążenia podatkowe, związane z kosztami realizacji usta­
'WIY. 

Dekret z dn. 17 kwietnia 1946 r. "o bibliotekach i opiece nad 

29) Index Translantionum. Rkpertoire International des Traduc­
tions. Nouvelle serie", Paris, UNESCO. Do listopada 1951 r. ukazały 
się: Vol. I. 1948 (wyd. w r. 1949) i vol. II. 1949 (wyd. w r. 1950) . 

30) Chronologię zabiegów o uchwalenie ustawy streszcza Józef Ja­
niczek w artykule: Zwycięstwo słusznej sprawy, "BiblioteklU'Z", 
Nr 3, Warszawa, 1946, str. 44-9. 



222 MARIA DANILEWICZOWA 

zbiorami bibliotecznymi" al) postanawia, że "biblioteki i zbiory 
biblioteczne, zarównQ krajowe, jak znajdujące się za granicą, 
a będące własnością lub w posiadaniu obywateli polskich lub 
instytucji polskich, uznaje się za narodowe mienie kulturalne, 
powołane do służenia dobru ogólnemu". Dekret powołuj e do 
życia "ogólno-krajową sieć bibliotek publicznych, utrzymywa­
nych przez Państwo lub inne związki publiczno-prawne", a pod­
danych ogólnemu nadzorowi Ministra OŚwiaty. Na sieć tę skła­
dają się biblioteki szkolne, powszechne i naukowe. Biblioteki po­
wszechne rozpadają się dalej na.: gminne (miejskie i wiejskie), 
powiatowe i wojewódzkie. Dekret przewiduje zaopatrzenie wszy­
stkich placówek bibliotecznych w: a) księgozbiór dla dorosłych, 
b) odrębny księgozbiór dla młOdzieży 1 dzieci, oraz c) czytelnię 
zaopatrzoną w czasopisma bieżące. Biblioteki powiatowe i woje­
wódzkie działają jako terenowe centrale biblioteczne, a biblio­
teki publiczne miast wojewódzkich "pełnią ponadto rolę bi­
bliotek regionalnych, gromadząc pełne piśmiennictwo i inne 
dokumenty odnoszące się do danego obszaru". 
Państwo partYClYpuje "co najmniej w 25% łącznych wy­

datków -wszystkich związków samorządowych na zakładanie i 
utrzymywanie ich bibliotek, poniesionych w poprzednim roku 
budżetowym" (art. 11). W całości pokrywane są natomiast przez 
państwo koszty "zakładania 1 utrzymywania bibliotek nauko­
wych" (art. 13). 

Novum ustawy w stosunku do projektów przedwojennych 1 
"małych ustaw bibliotecznych", zrealizow.anY:h samorzutnie w 
woj. wołyńskim, łód:mtim i stanisławowskim, Jest: 

1) wysoki wkład finansowy państw!li, 
2) włączenie do sieci bibliotek naukOWYCh, 
3) daleko posunięta kontrola bibliotek społec~ch 

i prywatnych, które według art. 2 mogą być na zarządzenie Mi­
nistra Oświaty a "bez zgody właścic:;ieli" włączane do sieci bi­
bliotek publicznych lub oddawane w formie depozytu zakładom 
szkolnym 1 naukowo-badawczym. 

Specyficznego znaczenia nabiera w warunkach obecnych art. 
3, głoszący, iż Minister Oświaty "ustalać będzie sieć b~blio~.ek 
publicznych" i wydawać ogólne wytyczne co do orgaruzacJl i 
działalności tych bibliotek". 

Dekret z dn. 17 kwietnia 1946 r. uzupełnia ustawru z dn. 31 
października 1951 r. "o. p:zekaza~u Ministrowi K~tury .i ~ztu­
ki zakresu działania MmIstra Oswiaty w przedmIocie bIbliotek 
i zbiorów bibliotecznych" 32) • 

Egzemplarze obowiązkowe 

Z ustawą biblioteczną wiąże się w pewnym stopniu rozpo­
rządzenie Ministra Oświaty z dn. 20 czerwca 1947 r. "w spra-

31) Dz. U. R.P., Nr 26, 1946, poz. 163. 
32) Dz. U. R.P., Nr 58, 1951, poz. 400. 
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wie bezpłatnego dostarczania druków dla ce~ów bibliotecznych 
i urzędowej rejestrącji"a3). 

Przewiduje ono, iż egzemplarze obowiązkowe dostarcza dru­
karz albo wydawca (gdy wydawnictwo drukowane było za gra­
nicą), i nakazuje dostarczenie dwóch egz. każ~e?o Wf'dawni­
ctwa do Biblioteki NarOdowej i po jednym do BIbl10teki Jagiel­
lońSkiej i bibliotek uniwersyteckich w Łodzi, Poznaniu, Toru­
niu, Warszawie, Wrocławiu oraz do Biblioteki Publicznej m. st. 
Warszawy która otrzymane druki z zakresu nauk matematycz­
no-przyrodniczych, rolniczych i lekarskich przekazywać będzie 
Bibliotece Uniwersytetu Curie-Skłodowskiej w Lublinie. 
Rozporządzenie przewiduje nadto, zgodnie z postanowienia­

mi usta;wy bl:bliotecznej, dostarczanie egzemplarza obowiązko­
wego do bibliotek regionalnych z odpowiednich województw, _ 
nie przewiduje natomiast przes.yłania ich do Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych. 

Skądinąd 34) wynika jednak, że jakiś odpOwiednik egzempla­
rza obowiązkowego otrzymywało w latach 1945-1946 Min. 
Spraw Wewnętrznych, a zapewne otrzymuje obecnie Główny 
Urząd Kontroli Prasy, PublikaCji i Widowisk w Warszawie. 

Nacjonalizacja przemysłu poligraficznego 

Stosunkowo późno, bo dopiero w 1949 r., zdecydowany został 
los "przedsiębiorstw przemysłu poligraficznego i drukarń" . 
Zgodnie z rozporządzeniem Rady Ministrów z dn. 22 k.wietnia 
1949 r.35) "na własność państwa przejmowane są: 

A. Zakłady graficzne, drukarnie oraz litografie, posiadające: 
a) maszynę rotacyjną lub maszynę do składania (linotyp, 

monotyp i intertyp), albo maszynę płaską '0 formacie 61 
cm długOŚCi i 86 cm szerokości, bądź też Większym; 

b) Więcej niż dwie masZlYny płaskie o formacie mniejszym niż 
61 cm długości i 86 cm ~zerokoŚci. 

B. Przedsiębiorstwa offsetowe (z wyjątkiem "rotaprintów"), 
wklęsłodrukowe, cynkografie, odlewnie czcionek i odlewnie wal­
ców drukarskich". 

Par. 2 rozporządzenia mówi, iż "powołuje się komitet, którego 
zadaniem jest przedstawienie Radzie Ministrów wniosków w 
przedmiocie przekazy;wania niektórych drukarń w użytkowanie 
organizaCjom politycznym lub społecznym, stowarzyszeniom, 
spółdzielniom lub samorządowi terytorialnemu". 

Dodatkowe rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 12 maja 1949 
r.S6

) postanawia, że "przedsiębiorstwa przemysłu poligraficzne­
go ,i drukarnie zarówno istniejące, jak i nowopowstające mO~ą 
byc prowadzone po uzyskaniu koncesji", którą udzielić moze 

33) Dz. U. R.P., Nr 64, 1947, poz. 374. 
34) . W9;n~a Dąbrowska. Dwulecie naszej powojennej produkcji wy­

dawruczeJ, J. w. 
~~~ DDz. U . R.P., Nr 26, 1949, poz. 193. 

z. U.R.P., Nr 34, 1949, poz. 245. 
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Minister Przemysłu Lekkiego za zgodą Prezesa Rady Ministrów. 
Rozporządzenie to dotyczy prawdopodobnie małych zakładów 
drukarskich, nie objętych rozporządzeniem z dn . . 22 kwietnia 
1949 r. 

Nadzór nad produkcją WYdawniczą 

Nadzór nad produkcją wydawniczą, sprawowany do lipca 
1946 r. przez Ministerstwo Spraw Wewnętrznych i władze ad­
ministracji ogólnej I i II instancji, przekazany został na mocy 
dekretu z dn. 5 lipca 1946 r.57) G~ównemu Urzędowi Kontroli 
Pracy, Publikacji i Widowisk, zwanemu powszechnie " Cenzurą", 
a podległemu bezpośrednio Prezesowi Rady Ministrów. 

Do zadań Urzędu należą: 

" 1) nazór nad prasą, publikacjami i widowiskami w zakre­
sie przewidzianym w szczególnych przepisach praiWIlych; 

2) kontrola rozpowszechniania wszelkiego rodzaju u tworów 
za pomocą druku, obrazu i żywego słowa; kontrola ta ma 
na celu zapobieganie: a) godzeniu w ustrój Państwa Pol­
skiego, b) ujawnianiu tajemnic państwowych, c) narusza­
niu międzynarodowych stosunków Państwa Polskiego, 
d) naruszaniu prawa i dobrych obyczajów, e) wprowadza­
niu w błąd opinii publicznej przez podawanie wiadomości 
niezgodnych z rzeczywistością " . 

Dekret z dn. 28 lipca 1948 r.S8 ) do wyliczonych wyżej upraw­
nień dodaje: a) udzielanie zezwoleń na wydawanie czasopism, 
b) kontrolę zakładów poligraficznych. Ten ostatni punkt był 
zarządzeniem, uprzedzającym rozporządzenie Rady Ministrów 
o nacjonalizacji drukarń, wydane w 1949 r. 

Rok ten przyniósł dalsze, bardzo istotne zarządzenia w za­
kresie produkcji i kolportażu książek i czasopism. 

Na mocy rozporządzenia Rady Ministrów z dn. 21 września 
1949 r.39) "przedsiębiorstwa wydawnicze książek i druków nie­
periodycznych ... zarówno istniejące jak i nowopowstające mogą 
być prowadzone jedynie po uzyskaniu koncesji", której udziela 
Minister Handlu Wewnętrznego za zgodą Prezesa Rady Mini-

_ strów, po złożeniu przez ubiegającego się o koncesję "zobowią­
zania do działania w ramach planu wydawniczego ustalonego 
przez Komitet Ministra do Spraw Kultury". 

Dalszym ogniwem w łańcuchu zarząd:zeń, ograniczających 
swobodę słowa drukowanego, jest ustawa z dn. 20 grudnia 1949 
r. "o prenumeracie i kolportażu czasopism i wydawnictw " 40) 

i uzupełniające ją rozporządzenie Prezes.a Rady Ministrów i 
Przewodniczącego Państwowego Komitetu Planowania Gospo­
darczego z dn. 27 lipca 1950 r.4l ) "w sprawie nadania Państwo-

37) Dz: U. RP., Nr 34, 1946, poz. 210. 
38) Dz. U. RP., Nr 36, 1948, poz. 257. 
39) Dz. U . RP., Nr 53, 1949, poz. 407. 
40) Dz. U. RP., Nr 63, 1949, poz. 497. 
41) Dz. U. RP., Nr 35, 1950, poz. 313. 

.. 
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wemu Przedsiębiorstwu Kolportażu "Ruch" .pra1wa wyłącznOŚCi 
~a prenumeratę oraz kOlportaż dzienników i czasopism". Przed­
slębiors~wu temu służy "w szczególności prawo wyłącznego. ko­
rtZystanla z usług przedsiębiorstwa państwowego "Polska Pocz-
a, Telegraf i Telefon". 
O dalszym .posunięciu w tej dziedzinie informuje nas wzm.ian­

~a "w ."NoweJ Kulturze " z dn. 11 listopada 1951 r . Donosi ona 
l~ se~m ~twierdził (31.X.1951?) dekret o utworzeniu i zakre~ 
Sle dZlała:ua Centralnego Urzędu Wydawnictw, Frzemysłu Gra­
fic~ego l Księgarstwa. Urząd ten będzie m.in. opr.acowywał 
panstwowy pl~ wydawnictw i sprawował kontrolę nad ja­
~OŚCią prod~CJi WYdawniczej". W wiadomości tej kryć się zda­
u~ zapowiedz nacjonalizacji kSięgarń, do której wstępem jest 
weuc:~m~\ W

l
1950 r. w Warszawie przedSiębiorstwo państwo-

. " . n :a a Obrotu KsięgarSkiego - Dom Ksi żk' 
s~ieJ, ObeJmUJą~a zasięgiem swej działalności także ia ~~~l: 
ma związane z. lmpo~em i eksportem wydawnictw. g e 
~czkolwiek Istnierue kilkunastu instytucji w d . 

panstwowych (Państwowe WYdawnictwo Naukowe y :~CZYCh 
Zakła~ Wydaw.nictw Szkolnych, Państwowe WYd::;~~~ 
Techmczne, panst~owe. Wydawnictwo Rolnicze i Leśne itd) 
nie ulega wątpliwosci IW Jednym tylko wypadku p' t . 
~i~tutu WYdawniczego - odnaleźć się udało dekrae~~ :i~;~1~ 
~. ~ typowy, dotyC~CY utworzenia tego przedsiębiorstwa 42). 

OWI, on bardzo. ogolnikowo, 2e "przedmiotem działalności 
~rzeds~ębiorstwa Je.st wydawanie i rozpowszechnianie książek, 
d~o~)lsm i wszelkiego rOdzaju wydawnictw, z wyjątkiem wy­
d wn~ctw:, wchOdzących w zakres IWlYłącznej działalności wy_ 

awmczeJ innycl( przedsiębiorstw państwowych " . 

lU. PRZEGLĄD DANYCH STATYSTYCZNYCH 

. Uwa.gi wstępne 

Niestety, operujemy danymi statysty~zn . kt· 
rzeczy sprzed dwóch lub trzech l t ,,~ml, .ore ilustrują stan 
1949 r.43 ) w tabl 52' " a . ocznIk Statystyczny", 
opiera się na m~teriał:YdaJWnictw~ (druki) nieperiodyczne", 
1948 r., a tab. 531; "Czaso h. Bib,~oiteki ~arodowej, dotyczących 
1949 . '. plSma lustrUje stan w dniu 31. XII 
przy ~~eOPidieraJąc SIę na materiałach Bium Prasy i Informacji 

zy um RacLy Ministrów. . 

Druki nieperi~czne 

Z inform.aCji d 
(włącznie) nie ~~ anych .w "Roczniku " wynika, że do 1948 r. 

ano, mImo ożywionej działalności wydawni-
42) Dz U RP 
43) Gł6wńy Un Nr 32, 1946, poz. 201. 

StatystYc~ny 1949 ~ ~styczny Rzeczypospolitej Polskiej. Rocznik 
, . ~, Warszawa, 1950, str. 224. 
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czej, osiągnąć ilości tytułów l?l 1937 r., - odpowiednie cyfry wy­
noszą: 

1937 - 7,974 
1945 - 1,183 
1946 - 3,160 
1947 - 4,287 
1948 - 4,791 

W 1951 r., sądząc z 42 numerów "Przewodnika Bibliograficzne­
go" który zarejestrował do dn. 20X. - 6.170 poz. ( w tym 
zna~zna ilość nut, map, rycin, czasopism i dalszych ciągów wy­
dawnictw nieperiodycznych, które odrzuca się w obliczeniach 
rocznych), - cyfra ta ulegnie wzrostowi o kilkaset pozycyj, -
nie dorównując jednak cyfrom przedwojeIl1llYm. Względność ich 
jest zresztą oczywista, - o poziomie produkcji wydawniczej 
decyduje przede wszystkim jakość druków, ich objętość, na­
kłady, ilość prac oryginalnych, dobór tłumaczeń itp. Cyfry niż­
sze od przedwojennych niepokoją niewątpliwie czynniki reżi­
mowe. Trosce tej dano nawet wyraz w "Ustawie o sześciolet­
nim planie rozwoju gospodarczego i budowy podstaw socjaliz­
mu na lata 1950-55" 44), która zapowiada w par. 15, że "w za­
kresie działalności wydawniczej należy zwięksZYĆ liczbę wyda­
wanych książek 1 broszur do 9.000 tytułów, tj. o 90%, a roczny 
nakład dzienników o 82 % " . 

W zakresie wysokości nakładów oSiągnięto bardzo poważne 
wyniki w okresie powojennym. 

Rok 

1937 J 
1948 45) 

1949
1 1950. 46) 

Wzrost produkcji wydawniczej 

. Nakład w tysiącach 
(bez dokumentów życia społecznego) 

29.152,9 
49.181,4 

73.000 
85.000 

Cyfry te oznaczają, że w 1937 r. na głowę ludności przypadało 
O 7 tomu, a CW1 1950 r. ok. 3,5 tom,u. ' 
, Zwyżkę tę osiągnięto jednak nie tylko przez podwyższenie 

wysokości nakładów podręczników szkolnych, beletrystyki, ksią­
żek popularno-n!aukowych itp., ale także - i to w znacznym 
stopniu - dzięki publikowaniu w olbrzymich nakładach wy­
dawnictw, określanych przez "Rocznik statystyczny" nazwą: 
"Wydawnictwa propagandowe i publicystyczne ". W grupie tej 

44) Dz. U. R.P., Nr 37, 1950, poz. 344. 
45) Główny Urząd Statystyczny R. P. Rocznik statystyczny, 1949, 

str. 224, tab!. 52 - dane za r. 1937, 1948. 
46) S. Sobocińska. Na marginesie Tygodnia Oświaty, Książki l Pra­

sy. "Bibliotekarz", Nr 3-4, Warszawa, 1950, str. 42. 

.. 
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przeCiętny nakład wynosił iW' 1948 r. - 40.700 egz., a te cyfry 
wzrosły niewątpliwie w 1951 r., w którym, jak wynika z "Prze­
wodnika Bibliograficznego", ukazało się wydawnictw w tej ka­
tegorii bardzo wiele (ponad 400). Brak cyfr z terenu Polski 
dzisiejszej zastępuje do pewnego stopnia przegląd działalnoścI 
wydawniczej w Rumunii, którą jako przykład do naśladowania 
pOdają "Nowe Drogi" z sierpnia 1951 r.47). 

. "W 1950 r. wydano w języku rumuńskim 22 tytuły dokumen­
tów p~tyjnych v: ogóln(ym nakładzie .2.865.000 egz., w jęz. wę­
gierskim 19 tytułow w ogólnym nakładzie 385.000 egz. oraz w jęz . 
niemieckim - 12 tytułów w ogólnym nakładzie 96.000 egz.". 
Zmianą na plus w stosunku do okresu przedwojennego jest 

jed?ll:'k. niewątpliwie podwyższenie przeciętnych nakładów naj­
:::::~~~SZYCh kategorli wydawnictw (wg. "Rocznika statystycz ... 

I"'rzeciętny nakład 

Dość egzemplarzy 
193'7 r. 1948 r. 

Prace naukowe 500 3.200 
Literatura piękna 4.200 11.100 
Podręczniki 8.900 32.800 
Wyd. popularno-nauk. 6.200 18.700 

Cyfrom 1lym odlpowiada szybki wzrost ilości bibliotek i ich 
kSięgozbiorów. 

W 1948 r. działają biblioteki: 
Dość Dość 

bibliotek tomów (w tys.) 
powszechne 2.667 4.4131 
org. społ. i polit. 2.139 1.996 
szkolne 
nauk 14.489 5.225 

owe 650 11.962 
co oznacza (po odJ'ęc' b'bl' t ' nienia bi . lU l 10 ek naukowych, w których uzupeł ... 
w latac ezące stanowią zwykle nikły procent księgozbioru), że 
bibliote: 1945~1948 stan posiadania w zakresie kSięgozbiorów 
mów t P~wszeChn!ch i szkolnych wzrósł o 11 milionów to-

Z i a. , o lSt~tnie J~st osiągnięciem bardzo poważnym. 
? OSlC nalezy tu Jednak zastrzeżenia, dotyczące: a) jakości 

~aPleru, b) celowości publikowani'3J beletrystyki bibliotecznej 
ka zwłaszcza "klasyków literatury") i ksią'Żek popularno-nau­
. oWYksch w formie broszurowaneJ' . Bez przesady można powiedzieć 
ze ią'ki" . ' kiemu z przepływają': tylko przez biblioteki, ulegając s~b-
skI ch Z~zytaniu i zniszczeniu. Z doświadczeń bibliotek pol­
maniu W ondynie wynika, iż książki krajowe, nawet po otrzy­
papieru mocnej, ręcznie szytej oprawy, wskutek niskiej jakoścI 
_____ -doSłownie rozsypują się na luźne kartki po przejściu 

47) WYdaWnl t 
wego l'ozpow c wo Rumuńskiej PartU Robotniczej w służbie maso_ 
Warszawa, 1~S~trania marksizmu-leninizmu. "Nowe Drogi" , Nr 4, ,s . 167. 
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przez ręce kilkunastu czytelników, nie wytrzymując pod tym 
względem konkurencji nawet z naj tańszymi broszurowanymi 
wydawnictwami angielskimi ("Penguins ", "Pelicans", "Pan 
Books ") nie mówiąc już o masowo oprawianej belet rystyce, 
która ~trzymuje ,WI dobrym stanie przejście przez ręce 30-~O 
c~telników. Mamy tu, zdaje się, do czynienia z koncepCją 
"książki-gazety " , łatwo dostępnej i Obliczonej na krót ko-t rwa­
ły żywot. W bibliotekach wyraża się to zj a;wiskiem "powtarza­
nia" tytułów i, prawdopodobnie, równoczesnego oddawania do 
rąk czytelników wielu egzemplarzy tej samej książki. Tak, zda­
je się wygląda praktyka bibliotek sowieckich. Centralna Bi­
blioteka im. N. A. Nekr.asowa w Moskwie włącza np. do zbiorów 
po dwieście egzemplarzy tej samej książki48). ~olit~ka. biblio­
teczna idzie w kierunku równoczesnego rzucama WIelkich ilo­
ści egzemplarzy, zaspakajania równoległych dezyderatów i prze­
ciwstawiania się szybkiemu zaczytywaniu egzemplarzy przez 
włączanie do zbiorów dubletów. Na dalszą metę wydaje się to 
polityką rozrzutną i niecelową, zwłaszcza w zakresie książek o 
nieprzemijającej wartości, lektury szkolnej, " książek ulubio­
nych" itp. 

Czasopisma 

Sytuacja na odcinku czasopism jest w warunkach emigra­
cyjnYCh niesłychanie trudna do zobrazowania. "Rocznik Sta­
tystyczny" ogranicza się do ta,beli 49), pOdającej: a) rozkład 
geograficzny, b) częstość wychodzenia. Brak jest natomiast da­
nych, dotyczących treści i języ~a czasopism. Nie udało mi się 
także dotrzeć do "spisu czasopIsm WYChOdzących iW' Polsce w 
latach 1944-5 ", wydanego przez Wydział Prasówy Minist erstwa 
Informacji i Propagandy w 1946 r.50) a "Przewodnik Bibliogra­
ficzny ", który zresztą zaczął WiYchodzić dopiero w 19~6 r., ogra­
nicza się do rejestrowania tytułów czasopism, ktore zaczęły 
wychodzić. Stosunkowo najWięcej daje "Działowy spis czaso­
pism wychodzących w Polsce" z 1949 r .(1). Z do~tępnych zesta­
wień sta.tystycznych wyłania się obraz następuJący: 

Czasopisma 
w tym: 
dzienniki 
tygOdniki 

1937 r. 1948 r. 
2.692 880 

184 
422 

125 
61 

48) Sokolovskaia E. i Klimkova K. Opyt po komplektovaniu kn1ż­
nogo tonda.: Centralnaja Biblioteka im. N. A. Nekrasowa, Moskwa. 
"Bibliotekar" , Nr, 3, Moskwa, 1950, str . 18-21-

49) Główny Urząd statystyczny RP., Rocznik Statystyczny, 1949, 
str. 224, tabL 53. . 

50) Wydany nakładem Państw. Instytutu Wydawniczego, Warsza-
wa, 1946, str. 51. -'-ł 

51) Główny Urząd Kontroli Prasy, Publikacji i Widowisk. DLU& owy 
spis czasopism wychodzących w Polsce, Warszawa, 1949, str. 44. 
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Po 1948 r. cyfry te uległy niewątpliWie poważnym zmianom. 
Obrazuje je w krótkim rzucie następująca notatka w "Tygod­
niku Powszechnym" 52), mpwiąca, że "jednorazowy nakład pol­
skich czasopism społeczno-politycznych wynosił w 1939 r. _ 
37.000 egz., zaś w 1950 r. - 3.901.000 egz. Dzienny nakład wszy­
stkich gazet wynosił w 1939 r. - 900.000 egz. a w 1950 r. -
6.000.000 egz. Łączne nakłady dzienników i czasopism wyniosły 
w marcu (1951 rJ przeciętnie 15.000.000 egz. Nakłady te w 
styczniu 1950 r. nieznacznie przekraczały 10.000.000 egz., a za­
tem na przestrzeni jednego roku nastąpił wzrost o niemal 
50%" . 

Na pOdstawie dostępnych materiałów odnosi się wrażenie, że 
ilość tytułów dzienników uległa zmniejszeniu, wzrosły nato­
mi"ast znacznie nakłady. Masowo publikowane i kolportowane 
są przede wszystkim pisma partyjne, a więc: "Trybuna Ludu" 
"Trybuna Robotnicza", "Wola Ludu", "Życie Warszawy" itd: 

Bije nadto w oczy ogromna ilość czasopism, Poświęconych 
jawnie agitacji i propagandzie komunizmu, od "Nowych Dróg" 
do "Notatnika agitatora". Propagandą przesycone są nawet 
pisma kobiece ("Moda i Życie " , "Przyjaciółka " itpJ. 

W grupie czasopism n aUkowych uderza świadome, jak się 
wydaje, ~ywanie związków z przeszłością. Liczba czasopism, 
kontynuuJących przeI'IWaną wojną działalność, topnieje z każ­
dym, ro.kiem, a ocalałe , np. " Pamiętnik Literacki", mało mają 
wspolnego z przedwoj ennymi ich poprzednikami. W nielicz­
nych tylko dziedzinach odnotować możnaJ pojawienie się cza­
sopism, zasługuj ąc;ych na uwagę i wnoszących coś pozytywnego 
do dorobku kultury POlSkiej ("Polska Sztuka Ludowa ", "Kwar­
talnik Muzyczny", "Przegląd Zachodni", "Zeszyty Wrocław­
skie", "ŻYCie i Myśl " , "Sobótka"). 
. Tru.dno tu zresztą o uogólnienia, bo zjawiskiem powszechnym 
~,est, z: tok artykułów fachowych przerywa nagle w takim np. 
.. Polskim Tygodniku Lekarskim" praca M. KaCzyńskiego, pt. 
z~.a~zenie materializmu .?ialektyczI?-ego w rozwoju psychia-

triI ) albo J. Parnasa: Kosmopolltyzm w medycynie wete-
rynaryjnej " 54) itd. 

IV. CHARAKTERYSTYKA PRODUKCJI WYDAWNICZEJ 

Uwagi wstępne 

Charaktenystykę prOdukcji wydawniczej w Polsce dzisiejszej 
oparto .na materiale, opUblikowanym w 42 kolejnych numerach 
tygOdruka "Przewodnik Bibliograficzny" 55) za okres od 1 stycz­
nia 1951 r. do 20 paŹdziernika 1951 r . stosując kryteria, przy-

19~~~ W kronice "Z dnia ", "Tygodnik Powszechny", Nr 19, Kraków, 

~!~ .:·~o~ki Tygodnik Lekarski ", Nr 47-8, Warszawa, 1950. 
55) " Pr~ YCYn

dn
a Weterynaryjna", Nr 7, 1950. 

ewo ik Bibliograficzny", j. w. 
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jęte przez "Rocznik statystyczny", ograniczono się do analizy 
piel'lWszych opisów druków nieperiodycznych (tj. ksiąiek i bro­
szur), odrzucając: mapy, ryciny, nuty, czasopisma 1 opisy dal­
szych tomów: wurdawnictw już poprzednio zarejestrowanych. 

Przy omawianiu materiału trzymano się niezmiernie cha­
rakterystycznego a stosowanego przez "Przewodnik Bibliogra­
ficzny" od dn. l.I.1951 r., układu działowego, opartego na kry­
teriach politycznych. Układ ten zastąpił stosowany poprzed­
nio system klasyfikacji 1 różni się od niego: 

a) wysunięciem na czołowe miejsce działów: I. Marksizm 1 
Leninizm. II. Polska Ludowa (zagadnienia polityczne i go­
spodarcze), III. Budownictwo socjalistyczne ZSSR, kraje 
demokracji ludowej,; 

b) przesunięciem Religii z działu IV 00 dz. XXV, co zdaje 
się mieć wydźwięk symboliczny. 

Przy omawianiu poszczegó~ch działów starano się uwidocz­
nić: a) tematykę, b) stosunek prac oryginalnych do przekła­
dów, a zwłaszcza przekładów z rosyjskiego, c) szczególne ce­
chy wydawnictw z danego działu. 

Za "książki" uważano druki liczące więcej niż 64 stron. 

"Marksizm-leninizm" 

W dziale tym ukazało się 105 publikacji, nie licząc dalszych 
tomów rozpoczętych w latach ubiegłych wydań zbiorowych 
Lenina i stalina. Większość wydaiWnictw - 76 - ukazała się 
nakładem spółdz. wydawniczej PZPR'u "Książka i Wiedza", 
29 pozostałych - nakładem Ministerstwa Obrony Narodowej, 
Wydziału Propagandy i Agitacji Z.M.P. itd. 

"Książka i Wiedza" wurdała w okresie sprawozdawczym 19 
tomów Biblioteki Marksizmu-Leninizmu oraz 14 zeszytów Małej 
Biblioteczki Marksizmu i Leninizmu, - z pozostałych przytoczyć 
w:a.rto istne curiosum: broszurę pt. "Czego nas uczy pierwszy 
tom pism Stalin'al", wydaną przez Związek Bibliotekarzy i Archi­
wistów Polskich. 

Pisma Stalina i komentarze do nich dają 38 pozycji biblio­
graficznych, Lenina - 34, Engelsa - 6, Marksa - 4. 28 wy­
dawnictw omawia poszczególne problemy marksizmu-leniniz­
mu, a tylko dwie - socjalizmu. 

Z wyjątkiem stenogramu wykładów Adama Schaffa o mate­
rialiźmie historycznym, książki H. Katza: "Socjalizm naukowy 
i jego twórcy w dobie Wiosny Ludów (PIW), przewodnika po 
Muzeum Lenina w Poroninie i kilku broszur - wSZJYst.kie po­
zycje z tego działu są przekładami z rosyjskiego~ 

Przykłady tytułów: 

l) Naszym celem komunizm. Broszura w serii "Materiały pomoc­
nicze do Szkolenia Politycznego". 

2) W. Lenin i J. Stalin o moralności komunistycznej. 
3) Topćiev A. V. Jedność nauki i praktyki - potężne źródło po­

stępu. 
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4) Stalin J. V. O Samokrytyce. . 
5)" O rozbieżnościach partyjnych słów kilka. 
6) Laptev. Stalin - twórca ustroju kołchozowego. 

"Polska Ludowa" 

W dziale tym zarejestrowano 151 pozycji, w tym 55 wydanych 
prze21 "Książkę i Wiedzę", 9 przez "Czytelnika", 16 przez mi­
nisterstwa i urzędy państwowe, 22 przez P.Z.P.R. i Z.M.P. -
jedna wreszcie przez "Pax". 

Najliczniejszą grupę stanowią wydawnictwa, dotyczące "wal­
ki narodu polskiego o pokój i plan sześcioletni", "budowy pod­
staw socjalizmu", "zagadnienia frontu narodowego" itp. - oraz 
książki i broszury, poświęcone omówieniu działalności "bojow­
ników o wolność narodu", a więc przede wszystkim Feliksa 
Dzier2ly·ńskiego (" nieugiętego boj ownika o zwycięstwo socj aliz­
mu, ", "wielkiego syna narodu polskiego"); - Marcj anny For­
nalskiej (" ,współczesnej boj owniczki o wolność"), - "żołnler7Ja­
rewolucjonisty ", gen. Waltera itp. 
Dalszą grupę wydawnictw tworzą wydawnictwa, dotyczące 

POlskiej Zjednoczonej Partu RObotniczej (9), Zjedn. Str. 
Lud. (4), Zw. Młodzieży Polskiej (10), "Służby Polsce" (7) itp. 

Planami gospodarczymi - przede wszystkim planem sześcio­
letnim - zajmuje się 13 wydawnictw, spółdzielczością 6, ",wal­
ką o pokój" - 7, cztery zaliczyć można do geografii gospodar­
czej. Kilkanaście pozycji st3-nowią instrukcje urządzania obcho­
dów 1 maj a i 22 lipca oraz broszury propagandowe w jęz. ro­
syjskim, angielskim, francuskim, niemieckim i chińskim, wy­
dane z okazji 3-go ś,wiatowego Festivalu Młodzieży w Berli­
nie. 

Przykłady tytułów: 

1) PZPR naszym ki€i1'ownikiem walki o socjalizm. J 

2) PZPR - partia. marksistowsko-leninowska. 
3) Zambrowski R. Wypaezenia w naszej (tj. PZPR'u) praey na wsi. 
4) CyrankieWicz J. Pod sztandarem Wielkiej Rewolucji pod wodzą, 

Stalina kroczymy do socjalizmU. (Przemówienie). 
5) Borowski T. Do młodYCh agitatorów pokOju (broszura). 
6) Starewicz A. i Juryś R. Budujemy podstawy socjalizmu. (Druk 

braille'owski dla niewidomych). 
7) Jasienica P., Wisła pożegna zaścianek. Reportaże z objazdu San­
. domierszczyzny (Wyd. "Pax") . 

"Budownictwo socjalistyczne ZSRR. 
Kr,aije demokracji ludowej" 

Ogółem zarejestrowano 143 poz., w większości wyda; 
nych przez "Książkę 1 Wiedzę (64), "Czytelnika", "Prasę Woj­
skową" wzgl. Ministerstwo Obrony Narodowej itp. 
Większość wydawnictw (51 broszur i 25 ksiąiek) odnosiła się 

do ZSSR, - pozostałe podzieliły między sobą następujące 
"kraje demokratyczne": Albaniw (1). Bułgaria (1), Chiny (18), 
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Czechosłowacj a (1), Korea (1), Niemiecka Republika Demo­
kratyczna (11), Rumunia (1), Vietnam (1), Węgry (4) - dwie 
wreszcie dotyczyły zagadnień treści ogólnej, a więc np.: F. Ma­
trosov: Zastosowanie literatury pięknej w pracy agitacyjnej 
("Ksią'Żka i Wiedza", str. 64, "Biblioteka Zetempowca: Z do­
świadczeń komsomołu, 16"). 

Przykłady tytułów: 

1) Komsomoł nasz wzór (ZMP). 
2) O likwidacji różnic klasowych między robotnikami a chłopa­

mi w ZSSR. 
3) Wzrost stopy życiowej narodu radzieckiego. 
4) Drogi stopniowego przechodzenia ZSSR od socjalizmu do ko­

munizmu. 
5) Polny R. i Toeplitzowa E. O pracy komsomołu w szkole. (Pra­

ca zbiorowa). 
6) Hen J. Ziemia dobrej nowiny (ZSSR). 
7) Wybrane zagadnienia z gospodarki Chin Ludowych. 

Filozofia 

W dziale tym zarejestrowano 23 książki, z któnych 10 wyszło 
z pod pióra. autorów sowieckich lub dotyczyło matierializmu 
dialekt!yeznego. 

Poza tym wydano: 

a) dwa podręczniki logiki dla prawników (T. Kotarbińskiego 1 
W. Woltera); 

b) ·przekłady klasyków filozofii (Plato, Hume) i studium o Ary_ 
stotelesie St. Jaskowskiego; 

c) studia z zakresu psychologii i socjologii (3). 

W dziale tym zjawiają się po raz pierwszy jako wydawcy: 
Polska Akademia Umiejętności (1), Towarzystwo Naukowe To­
ruńskie (2) i Łódzkie (1), Tow. Naukowe KatoliCkiego Uniw. 
Lubelskiego i Naukowe Towarzystwo Pedagogiczne. 

. Historia 

W działe tym ukazało się, nie licząc odbitek, 106 książek i 
broszur, z których stosunkowo duży procent (ok. 35%) wydały 
towarzystwa i instytuty naukowe. 

Bogato przedstawia się zwłaszcza dział nauk pomocnIczych 
historii, w którym p0za znakomitym pOdręcznikiem "Paleogra­
fii łacińskiej" ~p. prof. Władysława SemkowicZJa, WiYdanym 
przez Polską Akademię Umiejętności (str. 598) i "Podręczni­
kiem paleografii ruskiej" B. Horodyskiego, wydanym przez Stu­
dium Słowiańskie Uniw. Jagiellońskiego, - odnotować warto 
sprawozdanie z prac wykopaliskowych w BiSkupinie (Polskie 
Tow. Prehistoryczne, - praca zbiorowa pod red. prof. Józefa 
Kostrzewskiego, str. 373 + tabU. 

W pracach z historii powszechnej uderza - poza wysokim 
procentem przekładów z rosyjSkiego - skoncentrowanie zain-
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teresowań na tematach takich, jak rUChy reWOlucyjne w An­
glii w 1381 i 1640 r., czy Komun'aJ Paryska (5 prac). Nakła­
dem .. Książki i Wiedzy " i "Czytelnika" ukazałY się trzy prace 
N. N. Maśkina o starożytnym Rzymie. Jedna z nich liczy str. 
853. 
Nakładem towarzystw n aukowych ukazały się cenne wydaw­

nictwa źródeł i materiałów historycznych, a więc np.: 

1) Monumenta Polonire Vaticana, T. 7. (nakładem Pol. Akad. Umiej). 
2) Skałkowski A. M. Archiwum Wybickiego, T. 2. (Tow. Przyj. Nau­

ki i Sztuki w Gdańsku). 

"Towarzystwo Naukowe Warszawskie opublikowało T. III: 
Adama Czartoryskiego" z materiałów pośmiertnych pozosta­

~yC~. po prof. Marcelim Handelsmanie, a Poznańskie Tow. Przy­
JaclOł Nauk - cenną pracę prof. K . Tymienieckiego "Ziemie 
polskie 'w starożytności" (str. 834). 

Dziwnym dla tych prac sąsiedztwem są zarejestrowane rów­
nież w dziale "Historii" książki i broszury takie, jak np.: 

1) Baranowski B. Walka chłOpów kurpiowskich z feudalnym uci­
skiem (Ludowa Spółdzielnia Wydawnicza). 

2) Arski S. Głęboko sięgały korzenie zdrady ("Książka i Wiedza"), 

Nauki społeczno-polityczĄe i ek()nomiczne 

Zarejestrowano tu ogółem 26 wydawnictw, w tym 7 przekła .. 
dów z rosyjsJ,dego, m. in.: 

1) Ostrovitianov K. V. Zarys ekonomiki formaCji przedkapitalistycz­
nej ("Książka i Wiedza"). 

2) Cagin. Charakter sprzeczności w warunkach socjalizmu 1 drogi 
ich przezwyciężania (" Książka i Wiedza"). 

Z francuskiego przetłumaczono: 

1) Garaudy R. Zródła francuskiego socjalizmu naukowego ("Czy_ 
telnik") . . 

2) Thorez M. Marsylianka i Międzynarodówka (Przemówienia) . 

Z orygin'alnych prac polskich, poza "Studiami socj ologicz­
nymi" Ludwika Krzywickiego, wydano b. niewiele: 

1) Lipiński E. Rozwój myśli ekonomicznej. Cz. I (Państw. Wyd. 
Nauk.). 

2) Szczepański J. Technika badań spOłecznych (Państw. Wyd. Nau­
kowe). 

3) Wierzbicki J. Rola pieniądza w procesie akumulacji kapitalistycz­
nej (Poznańska Akademia Handlowa). 

Polityka. i ek()nomika światowa 

W dziale tym ukazało się ogółem 105 pOZYCji, z których 39 
dotyczyłO "walki o pokój ", 36 - "imperializmu amerykańskie­
go ", W dziale tym skoncentrowano prace, skierowane przeciwko 
krajom zachodnim i ich "kapitalistycznej" polityce gospodar­
czej. 
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Przykłady tytułów: 

1) Amerykański plan ujarzmienia Europy. 
2) Naród włoski w walce z imperializmem amerykańskim. 
3) Vatolina L. Izrael bazą imperializmu amerykańskiego na Bliskim 

Wschodzie. . 

Polski "przedwrześniowej" dotyczy kilka pozycji, m.in.: 

1) Grosfeld L. Państwo przedwrześniowe w służbie monopoli kapi­
talistycznych (" Książka i Wiedza " ). 

2) Arski St. i inni. Zmowa grabieżców. Awantura Piłsudskiego w 
1920 r. (Min. Obrony Narodowej). 

Planowanie, statystyka, kontrola 

W dziale tym wydano 63 poz., w tym 9 podręczników buchal­
terii i księgowości. Większość książek ukazała się nakładem 
Polskiego Wyda.wnictwa Gospodarczego (26), Państw. Zakł. 
Wyd. Szk. (6), "Książki i Wiedzy" (4), - dwie - (podręcznik 
stenografii i kSięgowości) - nakładem firm prywatnych (T. 
Zapiór w Krakowie i Wł. Wilak w Poznaniu). 
Przekłady z rosyjSkiego stanowiły bardzo wysoki procent ogó­

łu wydawnictw (ponad; 33%) - 22 tytuły. Dotyczyły one takich 
zagadnień, jak: "planowanie i obliczanie dochodu narodowe­
go", "obiekty;wne planowanie produkcji", "planowanie produk­
cji w przedsiębiorstwie socjalistycznym", "drogi skra,cania 
oy·klu produkcyjnego". 

Finanse 

Ogółem 39 wydawnictw (w tym 22 broszury i 17 książek, z któ­
rych 8 było przekładami z rosyjSkiego). Większość książek uka­
zała się nakładem Polskiego Wydawnictwa Gospodarczego (11), 
"Książki i Wiedzy" (3), - broszury były wydawnictwami bądź 
Ministerstwa Finansów (10), banków (6), bądź P.Z.P.R. (4). 

Praca. Współzawodnictwo pracy 

Zarejestrowano 102 wydawnictwa, z których większość sta­
nowiły tłumaczone z rosyjskiego lub wzorowane nlll rosyjskich 
broszury, dotyczące współzawodnictwa pracy, a ,więc np.: "Ja­
dwiga Niewolik będzie pierwsz.ym wytapiaczem", "Wytyczne 
współzawodnictwa zadaniowego w służbie zdrowia", "15 lat za 
kierownicą kombajnu". 

W dziale tym zarej estrowano także kilkanaście książek i bro­
szur, dotyczących ubezpieczeń spOłecznych, iWczasów itp. 

Państwo i prawo 

W tym dziale ukazało się 77 wydawnictw, których większość 
stanowiły wydania tekstów prawniczych i komentarzy do nich. 
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Wydawcami byli: Ministerstwo Sprawiedliwości, "Książka 1 
Wiedza", "Czytelnik" itp. 

Na odnotowanie zasługują następujące, charakterystyczne 
tytuły: 

1) Andrejev l. Istota czynu przestępczego w rozwoju nauki burżu-
azyjnej. . 

2) Kruk-Olpińskl W. 1 Gutekunst W. Zeznania, ich psychologla i 
uzyskiwanie. Państw. Wydawnictwo Naukowe. 

Zagadnienia wojskowe 

W iClJziale tym, na 62 poz. ponad 50% - bo 34 tytuły są prze­
kładami z rosyjskiego - znaczną większeść pozostałych stano­
wią przeróbki z rosyjskiego. Poza wydawnictwami techniczno­
wojskowymi (instrUkCje, regulaminy itp.) ukazały się iW tym 
dziale następujące b. charakterystyczne pozycje: 

l) Armia radziecka - wyzwolicielka narodów, pogromczyni faszyz­
mu (" Prasa Wojskowa" ). 

2) Pavlov A. Rozkaz przełożonego jest prawem dla pOdWładnych. (Z 
doświadczeń pracy politycznej w Armil Radzieckiej). ("Prasa 
WOjskowa " ). 

3) Mao-Tse-Tung. Strategia wojny rewolucyjnej w Chinach ( " Książ­
ka i Wiedza" ). 

4) Uczmy się na doświadczeniach agitatorów bratniej Armii Ra­
dzieckiej. Wyd. 2 (Ministerstwo Obrony NarQdowej). , . . 

Nauki matematyczno-przyrodnicze (łąezni,e z geografią) 

Dział ten był już częściowo omówiony poprzednio (s!-r. 2l6-~7)' 
Zjawiskiem niewątpliwie zasługującym na podkresienie Jest 
duża ilość wydawnictw z zakresu nauk ścisłych. Uwaglll wydaw­
ców: skupiona była na wydawnictwach trzech typów: a) po­
pularno-naukowych, b) podręcznikach uniwersy·teckich, c) pra­
cach naukowych. 

W grupie wydawrlictw popularno-naukowych ogłoszono m in. 
29 dalszych tomików "Wiedzy Powszechnej ", biblioteczki o bar­
dzo nierównym poziomie, Składającej się na intereSująco po­
myślaną encyklopedię popularno-naukową. . . 

W grupie podręczników uniwersyteckich uderza :wielka Bose 
skryptów (ponad: 50 tytułów), liczących niekiedy po trzysta i 
czterysta stron. Jest rzeczą cha~a.kterystyczną, że w przeciwień­
stwie do przekładów z rosyjskiego, które ukazują się w druku, 
prace autorów polskiCh wydawane są w prowizorycznej formie 
POwielanej . 

Budzi więc poważne zastrzeżenia, co bardziej zasługiwało na 
druk: 

Arsenev V. K., Po kraju Ussuryjskim ("Książka 1 Wiedza", str 408). 
Saginjan M., Podróż po radzieckiej Armenii (Państw. Inst. Wyd., 

str. 389). 
czy też: 

Blałobrzeski Cz., Termodynamika (Państw. Zakł. Wydawnictw Szkol­
nych, str. 131 - skrypt), 
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Janikowski i., Algebra wyższa, (j.W. str. 229, skrypt). 

Przekłady z rosyjskiego stanowiły stosunkowo niewysoki pro­
cent ogółu wydawnictw (47 poz., tj. ok. 10%). Z angielskiego 
przetłumaczono dwie książki, dobrane tendencyjnie: 

1) Fyfe J. Łysenko ma słusznoŚĆ (Lysenko is right), (Państw. Wyd. 
Rolnicze i Leśne). 

2) Weaver E. i Foster C. Chemia otaczającego nas świata. (Państw. 
Wyd. Techniczne). 

Warto także odnotować curiosum: "W walce z reakcyjnym 
mendelizmem i morganizmem" ("Książka i Wied2'Ja.", str. 394). 

Technika. Przemysł. Rzemiosło. 

Jest to znowu dział bardzo rozbudowany, który może się wy­
kazać (po odrzuceniu nalotu propagandowego) pozytywnym 
dorobkiem. 
Ogółem w dziale tym ukazało się 596 wydawnictw, (254 książ­

ki, 310 broszur, w tym 126 cenników, instrukcji itp. - i 32 od­
bitki). Najważniejszymi nakładcami były: Państwowe Wydaw­
nictwo Techniczne (201), Państwowe Zakł. Wyd. Szkolnych 1 
Państw. Wyd. Naukowe (łącznie 80), Polskie Wydawnictwo Go­
spodarcze (42), "Czytelnik" (48) itd. 
Nakładem firm prywatnych ukazało się w tym dziale 12 ksią­

żek. Z rosyjskiego przetłumaczono 73, z angielskiego 4, z nie­
mieckiego 6. 
Większość wydawnictw st-anowią podręczniki te~hniczne do 

użytku rzemieślników i majstrów, wzorowane na analogicznych 
wydawnictwach niemieckich, rosyjskich, angielskich i amery­
kańskich. Dotyczą one różnych działów mechaniki, technologii 
chemicznej, budownictwa itp. Na podkreŚlenie zaSługują pod­
r~czniki szczegółowo rozpraco.wujące tematy takie, jak np.: 

1) Ochęduszko K. Koła zębate. (Państw. Wyd. Techniczne, str. 471), 
2) Smoleński T. Wagi. Konstrukcja, obsługa i konserwacja. (Państw. 

Wyd. Techniczne, str. 304). 
3) świętosławski W. Me'tody rozdzielania i oczyszczania substancji. 

(Państw. Zakł. Wydawn. Szkolnych, str. 192). 
4) Kukucz J. Towaroznawstwo ryb i przetworów rybnych. (Polskie 

Wyd. Gosp., str. 415), 
5) Tokarski Z. Podstawowe wiadomości z ceramiki. (Państw. Wyd. 

Techn., str. 234). 

W większości są to książki przygotowane bardzo starannie 
i dobrze ilustrowane. Szkoda, że drukowane na tandetnym pa­
pierze i broszurowane. 

Wydawnictwa propagandowe typu: "Wacła.w Banasiak 
usprawnia zgrzeblarkę" należą do rzadkości. Za curiosum uznać 
należy książkę o telewizji, tłumaczoną z rosyjskiego (sic!): 
Gladkov K.A., Telewizja (Min. Obr. Narock>wej, str. 82). 
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Gospodarstwo wiejskie 

Dział ten można zasadniczo scharakteryzować podobnie do 
Poprzedniego. Wydano dużo: 425 - w tym 161 książek, 175 bro­
Szur i 89 odbitek (z "Roczników Nauk Rolniczych", "Medycyny 
Weterynaryjnej" itp.). 
Głównymi wydawcami były: Państwowe Wydawnictwo Rol­

nicze i Leśne (169 tytułów, "Książka i Wiedza" (23), "Czytelnik" 
~15), Min. Rolnictwa (14) itd. Wydawcy prywatni nie doszli do 
głosu. Z rosyjskiego przetłumaczono 34 wydawnictwa, w tym 
wiele propagaIlld.owych, np.: "Sowchoz Kubań", '~Kołchoz Czer­
wona Zorza", "Sowchoz Gigant" "Prawo własności kołchozo-
wej" itp. ' 

Poza tym. ukazała się jednak olbrzymia ilość, opracowanych 
przez autorow polskich, praktycznych pOdręczników na temat 
produkcji zbóż i pasz, hodowli warzyw, owoców, kwiatów, roślin 
lekarskich, hodowli zwierząt, ptactwa. i ryb, pszczelnictwa prze-
tworów owocowych itp. - a n-a.wet mYślistwa. ' 

Przykłady: 

Kulczycki J. Terapia chirurgiczna zwierząt domowych (Państw. 
Wyd. Roln. i Leśne, str. 709). 

Nieć H. Uprawa warzyw pod szkłem (j. w., str. 194). 
Gintel J. Podstawy pierzarstwa (j. w., str. 159). 
Sara szewski M. Lisy srebrzyste (j. w., str. 61). 
HuIJa K. Pies myśliwski (j. w., str. 108). 

Transport i łączność 

Wydano 135 książek 1 broszur, w czym większość nakładem 
~ydawnictwa Komunikacyjnego (rozkłady kolejowe, instruk­
cJe itp.)., Firmy prywatne opublikowały 6 książek i broszur. 
Przekładow z rosyjSkiego - 5. 

Curiosum: W. Czapczyk i inni: Jak opanować socj'3łistyczną 
metodę konserwacji i eksploatacji parowozu (Zarz. Gl. Zw. Ko­
lej arzy, str. 79). 

Handel 

Ogółem 69 wydawnictw (w tym 30 książek, i 39 broszur - w 
tYm 12 przekł. z ros.). Nakładem POlskiego Wydawnictwa Go­
SpOdarczego ukazało się 29 pozycji, Spółdz. Zakł. Wy.d~bwniczych 
- 9, Naukowego Instytutu Handlu i ~ywienia Zbiorowego - 7 
itp .. Firma PlTYwatna, T. Zapiór, wydała jedną książkę. 
Wlększość wydawnictw omawiała "organizację 1 technikę 

handlu radzieckiego", pracę w "wiejskiej spółdzielni spożyw­
ców", spółdzielCZYCh miejSkich sklepach spożywczych" itp. 

Zagadnierua. lromunalne 

Dział ten miał praWdopodobnie niejasno sformułowany za-
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kres. Zaliczono do nIego 11 wydawnictw na. tematy tak roz~ 
bieżne, jak "statut komitetów domowych m. Szczecina" i "Wy­
rób pitnych soków owocowych", czy "Kuchni:3J jarska" (wydana 
przez firmę prywatną - Arct). 

Nauki lekarskie 

Tu ilość pozycji wysoka: ogółem 425 pozycyj (w tym 115 ksią­
żek, 84 broszur I 226 odbitek z czasopism lekarskich). Z ro­
syjskiego przetłumaczono 21 ksiąiek 1 broszur, w tym podręcz­
nik dietetyki, poradnik Wiejskiej położnej, których oryginalne 
opracowanie dla potrzeb polskiCh byłoby nIewątpliwie możliwe. 
Głównymi wydawcami były: Państwowe Zakłady Wydawnictw 

Lekarskich (110), Państw. z,3Jkł. Wyd. Szkolnych (28), Polski 
Czerwony ~ż (35 broszur popularnych itp.), firmy prywatne 
(7) itp. . 

Na wyróżnienie zasługuje duża ilość prac zbiorowych, prze­
ważnie związanYCh ze zjazdami specjalistów (okulistów, gine­
kologów, itd.). Higienia osobista, sportowa, fabryczna, zapobie­
ganie chorobom i wypadkom - jest tematem broszur popular­
nych. 

Kultura. Na.uka. Oświata. 

Ogółem 610 pozycji, w tym: 363 książek, 236 broszur i 11 od­
bitek. WięksZOŚĆ (333) stanowią podręczniki szkolne, w tym 38 
tłumaczonych z rosyjskiego. 

Wl)'dawcami były: Państw. Zakł. Wyd. Szkolnych (242), "Na­
sza księgarnia" (100), Plaństw . . Wyd. Szkolnictwa Zawodowe­
go (48). Wśród broszur 'Występuje liczna grupa podręczników 
i regulaminów sportowych, publikowana przez Główny Komitet 
Kultul'1Y' Fizycznej. 

Trzy książki wydane były nakładem katolickich firm wy_ 
dawniczych, jedna przez firmę prywatną. 

W dziale ksIążek pedagOgicznych, poza przekładami z rosyj­
skIego, występuje liczna grupa opracowań, opartYCh o mate­
riały sowieckie, np.: "O wychowaniu ucznia przez pracę 1W ro­
dzinie", "Przedszkole i dom", "O wychowaniu komunistycz­
nym" itp. 

Wśród podręczników do nauki języków obCYCh, poza rosyj­
skimi spotykanliY' stosunkowo liczne podręczniki do nauki ję­
zyka 'angielskiego. "Nauka alfabetu rosyjskiego" wydana zo­
stała przez Centralny Ośrodek Masowego Nauczania Dorosłych 
Języka Rosyjskiego przy Zarządzie Głównym Towarzystwa 
Przyj aźni Polsko-Radzieckiej. 

Curiosum: Scott (Sir Walter) Ivanhoe. Skrót radziecki: 
J. M. Katcer i S. A. Krejnes (Państw. Zakł. Wyd. Szkolnych, 
str. 200) 
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Językoznawstwo 

W dziale tym zarej estrowano ogółem 44 poz., w tym 28 ksią­
żek, 7 broszur i 9 odJbitek. Wpływy sowieckie wystąpiłIY tu w 
formie ech dyskusjI w "Prawdzie". "Książka 1 Wiedz3J" wy_ 
dała nawet gruby tom przekładów głosów w dyskusji pt. "Ję­
zykoznawstwo radzieckie na nowych drogach". 

Do tego działu zaliczone zostały teksty rosyjSkie w wyd. "Czy­
telnika", kwalifikujące się zasadniczo do podręczników szkol­
nych. 

Literatura. Nauka o literaturze 

Dział ten, naj obszerniejszy ze wszystkiCh, obejmuje 813 po­
zycji, w tym 85 zaliczonych do działu "Nauka o literaturze". 
PrarC z zakresu teorif i historii literatury w ścisłym sensie jest 
ta.m niewiele, bo Jedenaście pozycji Odjąć lWIY'Pacta na popu­
larny informator dJa, czytelników "Dobra książka", a 34 na 
odbitki artykułów z czasopism. W pozostałych 39-ciu zwartą 
grupę stanowią prace, firmowane przez Instytut Badań Lite­
rackich, przykładające do ·badań nad literaturą wzorcowe kry­
teria marksizmu-leninizmu. Poza zbiorową pracą "O sytuacji 
w historii literatury polskiej", przygotowaną na I Kongres 
Nauki POlskiej, 1 pracami programowymi Stefana 1;ółkiewskIe­
go ("Stare i nowe literaturoznawstwo", "Badania nad litera­
turą polską"), ukazały się tu dwa dUże tomy pracy zbiorowej 
o Pozytywiźmie, ocenianym z punktu widzenia realizmu socja­
listycznego, przeCiwstawiającego się "realizmowi krytycznemu" 
II-ej połowy XIV wieku. • 

Z pozostałych (728) na zbiorki utworów poetyckich autorów 
:wspÓłczesnYCh przypada 32, na utwory sceniczne - 29. Wśród 
tych ostatnich ,grzeważają sztuki pisane na "zamówienie spo­
łeczne " według ustalonych schematów o znamiennych tytu­
łach: "Wczoraj i przedwczoraj", "Zwykła sprawa", "Odbudo­
wa Błędomierza", "Odezwa na murze", "Trzeba było iskry", 
- wydawane przez "Czytelnika" i Centralną Radę Zw. Za,wo­
dowych. 

Antologie prozy i poezji (m. in. "Stalin w poezji ludowej ") 
1 utwory satyryczne (UW kleszczach dolara" itp.) - dają dal­
szych 25 pozycji. 
Dalszą pokaźną grupę stanowią przedruki pism "klasyków" 

polskich. Należą do nich wielcy pisarze romantyczni, z któ­
rych przedrUkowuje się z pietyzmem Mickiewicza (8) i popra,w­
nie SłowaCkiego (9) (unikając starannie Z. Krasińskiego) -
1 Norwid (ale tylko w selekcjach). Na ;większość przedru­
ków w tej grupie składają się pisma "wielkich dwunastu" 
- 1 tu odnotować należy wydanie zbiorowe (rozpoczęte lub 
zakończone) - wSZlystkich pisarzy, o których była; mowa w 
ustępie o prawie autorskim (53 poz.). Przedrukowuje się nadto 
utwory pisarzy o znaczeniu historycznym, objęte wykazami lek-
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tury obowiązkowej dla szkół. "Biblioteka Narodowa", ,wydawa­
na obecnie przez Zakł. Narodowy im. Ossolińskich we Wrocła­
wiu, dorzuciła, poza. przedrukami, kilka nowych a cennych po­
zycyj do długiej listy przedwojennej. 

Pisarze współcześni (w większości są to nazwiska nieznane 
przed 1939 r,) opublikowali w ciągu pierwszych trzech kwarta­
łów 1951 r. w pierwszych i dals:I'Jych wydaniach ogółem 66 po­
wieści. Niektóre z nich przedrukowywane były kilkakrotnie 
(np. J. Wilczek, "Nr 16 produkuje", B. Hamera, "Na przykład 
Plewa", ta ostatnia ukazała się ostatnio ,w "wydaniu drugim 
poprawionym"). Mimo licznych nagród; literackich, konkursów 
itp., oryginalna produkcja powieściowa znalazła się r,aczej w 
impasie po okresie "sensacji" literackich (1945-49), w którym 
posypały się powieści: Gołubiewa, Żukrowskiego, Brandysa, 
Grabskiego, Ma:lewskiej, Bunscha itd. Miejsce ich zajęły obec­
nie elaboraty w rOdzaju "Mądrych ziół" Żukrowskiego, "Ame­
ryka szuka piechura" W. Melcer, "S/S Samson ,wychodzi na 
morze" J. Meissnera, Obracające się w ciasnym kręgu tema­
tów dozwolonych, a więc SOCjalistycznego współzawodnictwa, 
potępienia imperializmu amenykańskiego, walki z wrogiem kla­
sowym itd. 

Niedobory produkCji krajowej uzupełnia się przekładami. W 
stosunku do lat przedwojennychi w których procent przekładów 
z rosyjSkiego nie przekraczał 6% ogólnej ilości przekładów z 
jęz. obcych, a angielski osiągał 36%, obecnie tłumaczy się prze­
de wszystkim z rosyjskiego. W okresie 9 miesięcy od stycznia 
do pawZ1ernika 1951 r. wydano 216 przekładów z rosyjskiego. 
Klasycy rosyjscy (Puszkin, Czechov, Lermontov, Gorkij, Toł­
stoj) zatonęli w morzu pisarzy nieznanych na Zachodzie, wy­
robników "realizmu socjalistycznego", autorów powieści o ty .. 
tulach "Syn Kazachstanu", "Parowiec Kachetia", "Pochód na 
Kuriaż " , "Płomień gniewu", "Bohater Związku Sowieckiego" 
itp. godnej tych tytułów zawartości. • 

Poza przekładami z rosyjskiego wydano przekłady z języ­
ków następujących: francuskiego (43), niemieckiego (34), an­
gielskiego (27), czeskiego (16), bułgarskiego, chińskiego i hisz­
pańskiego (po 5), węgierskiego (7), estońskiego (2), i po jed­
nym z 13 innych języków (w tym kirgizkiego i urdu). 

W doborze przekładÓW z angielskiego literatura ,współczesna 
została praktycznie wyeliminowana. W 1951 r. ukazał się jedy- . 
nie przekład "A gun for sale" Graham'a Greene'a, opatrzony 
ostrzegawczą przedmową, z której wyni~, że książkę wydano, 
by pokazać, że "potworny świat, któpy (Greene) przedstawia 
w swej powieści, to wyśnione przez tylu polskiCh "burżua", ży­
cie w -angielskiej demokracji" 116). 

Literatura dla młodlUeiy 

Sytuacja przedstawia się bardzo podobnie. Na 316 pozycji 

56) G. Greene. Broń na sprzedaż. "Pax", Warszawa, 1951. 
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opublikowanych w tym dziale, 159 przekładów z rosyjskiego 
przeciwstawia się 133 pracom oryginalnym (nowym i dawnym). 
Z bogatej literatury dl:a. młodzieiy w jęz. angielskim, dopuszczo­
no jedynie skrót powieści Def,oe'go (Capt. Singleton) , - z 
francuskiego - pięć przekładów J. Verne'a. 
Wśród prac oryginalnych ~bijają się w oddzielną grupę 

książki, które maj ą zachęcać młodzież do wybOru pewnych za­
wodów, a więc: "Pietrek będzie budowniczym", "Hela będzie 
traktorzystką", "Jak Wojtek został straża.kiem" itp. Dla dzie­
ci i młodzieży napisano nadto książeczki: "O wielkim Stali­
nie", "Lenin w Poroninie" itp. 

Sztuka 

W dziale tym ogłoszono ogółetp. 84 poz. ('w tym 35 książek, 
39 broszur i 10 odbitek). I tu także wśród wydawców na czoło 
wysuwają się firmy państwowe, a więc Państwowy Instytut 
Sztuki i Polskie Wydłllwnictwo Muzyczne. Muzycy i historycy 
sztuki koncentrują swe w;ysiłki na studiach tematów polskich, 
- przyjemnie odnotować tu wspaniały tom, poświęcony Ołta­
rzowi Mariackiemu Wita Stwosza, wartościowe publikacje Pol­
Skiego Wydawnictwa Muzycznego itp. 

Religia. ReligioznalWstwo 

WYdawnictwa religijne stopniały do 47 pozycyj, z których 28 
odpada na oficjalne wydawnictwa typu "Ordo Divlni officii 
recitandi..." etc. Za zjawiskiem tym kryje się albo odrzucanie 
przez "Przewodnik Bibliograficzny" materiałów, należących do 
tego działu, - albo trudności ze zdobyciem papieru na ich 
ogłaszanie. 

Księgoznawstwo. Bibliotekarstwo 

W dziale tym skupiono dość Chaotycznie, pozru wydawnictwa­
mi z zakresu księgoznawstwa i bibliotekarstwa, katalogi księ­
garskie, podręczniki drukarskie i introllgatorskie itp. Ogółem 
zarejestrowano tu 88 wydawnictw (25 książek i 53 broszury). 

Zakończenie 

Z materiałów, omÓWionych w rozdzi-ałach m 1 IV, wysnuć 
się dadzą pewne wnioski natury ogólniejszej, a miano.wicie: 

PrOdukCja wydawnicza Polski dzisiejszej wykazuje: 

a) wzrost przeCiętnej wysokości nakładów, 
b) 'wydatny wzrost podręczników technicznych i rOlniczych 

oraz wydawnictw popularno-nauko.wych, 
c) duży dorobek w zakresie wydań zbiorowych wybranych 

"klasyków" literatury. 
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Równocześnie jednak odnotować należy: 

a) produkcję literatury propagandowej w rozmiarach przy­
wodzących na pamięć przedwojenne !wydawnictwa hitle­
rowskich Niemiec, 

b) zastraszająca ilość przekładów z rosyjskiego prz;y równo­
czesnym zaniedbaniu literatur zachodnich, zwłaszcza w 
dziale literatury pięknej dla doroOsłych i młodzieży, 

c) niedostateczną dbałość o szatę zewnętrzną i trwałość książ­
ki bibliotecznej. 

Maria DANILEWICZOWA. 
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Finanse Państwa 

I. BUDżET PAŃSTWOWY 

Rola budżetu w państwie socjalistycznym 

Rola budżetu państwowego w dzisiejszej Polsce, a więc 
zgodnie z przyjętą obecnie w Polsce terminOlogią - w pań­
stwie SOCjalistycznym, jest określona następująco. 
Budżet w państwie socjalistycznym powinien Obejmować 

wszystkie dziedziny działalności gospodarc.zej państwa. Ponie­
waż państwo jest równocześnie producentem, i to niemal pro­
ducentem-monopolistą, budżet powinien obejmować dochody 
wszystkich gałęzi państwowego przemysłu, handlu, transportu, 
rolnictwa itp. Z drugiej strony, budżet powinien również obej­
mować wydatki na poszczególne dziedziny produkcji państwo­
wej. 

W budżecie państwa kapitalistycznego, przez które rozumie 
się obecnie w Polsce każde państwo, które pod względem ustro­
ju różni się od Związku SOWieckiego i krajów satelickich, głów­
ną pozycję dochodową stanowią wpływy z podatków pośred­
nich i bezpośrednich. Znaczenie tego rodzaju 'W'pływów staje 
się znikome w budżecie państwa SOCjalistycznego. 

Stosownie do zmian w strukturze dochodów, inna jest rów­
nież struktura wydatków, a mianowicie występuje ogromny 
wzrost udziału wydatków na prOdukcję państwową. Ponadto, 
ponieważ państwo jest niemal wyłącznym inwestorem w go­
spodarce narodowej, wzrasta udział wydatków na inwestycje 
produkcyjne. 
Budżet państwowy jest ściśle związany z systemem gospodar­

ki planowej. Przez ,budżet państwowy przechodzą środki fi­
nansowe, przewidziane na realizację planu. gospodarczego. 
Budżet państwowy jest więc równocześnie punktem central­
nym kontroli wykonywania planów gospodarczych. Każde od­
chylenie w realizacji planu znajduje swój wyraz w wykonaniu 
budżetu. Na przykład, zrealizowanie mniejszych wpływów z 
podatku obrotowego niż preliminowane, świadczy o tym, że 
obroty gospodarcze kształtują się mniej korzystnie niż obroty 
planowane. Jeśli, na przykład, nie wydano sum budżetowych, 
preliminowanych na inwestycje, pomimo, że koszty inwestycji 
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nie zostały obniżone, oznacza to, że plan inwestycyjny nie jest 
całkowicie wykonany itp. 

Słowem, z punktu widoonia planu gospodarczego budżet po­
siada znaczenie pOdstawowego planu finansowegol). 

Reforma budrżetowa z 1950 r. zmierza do realizacji wspomnia­
nych powyżej zasad budżetu socjalistycznego. 

Budżet na rok 1950 

Budżet na rok 1950 był ostatnim budżetem przed reformą 
budŻ'etową. Zachowano dawny układ podziału wydatków na 
resorty ministerialne, lecz zaczyna się już przejawiać dążenie 
do wprowadzenia zasady powszechności budżetu, włączenia do 
niego wszystkich: dziedzin życIa gospOdarczegO'. Poprzednie 
budżety obejmowały jedynie środki na pokrycie wydatków ad­
ministracyjnych i sfinansowanie części planów gospOdarczych, 
budże t na rok 1950 został .rozszerzony. Obejmuje on budżety 
ubezpieczeń, samorządów oraz wpłaty przedsiębiorstw pań­
stwowych, działających na zasadzie rozrachunku gospodarcze­
go. Nadwyżki Społecznego Funduszu Osz<.'zędnościo.wego zosta­
ły również włączone do budżetu2 ). 
Równocześnie z przekształceniem budżetu na podstawowy 

plan finansowy zmieniono urzą.d Ministra Skarbu ' na urząd 
Ministra: Finansów. Zostało to zrobione w celu: "spełnienia 
wielkich zadań 6-letniego narOdowego planu gospodarczego i 
dokonania zasadniczej zmiany w zakresie finansowania gospO­
darki narodowej, stworzenia jednolitego budżetu państwowego, 
opartego nru zasadach SOCjalistycznych, wzmożenia kontroli fi­
nansoweJ oraz ustalenia jej zakresu i form3 )". 

Budżet na rok 1950 przewidywał wydatki ogółem w sumie 
848.015.596.000 złotych sprzed reformy systemu pieniężnego. 
Kwota ta dzieliła się następująco: 

a) wydatki na administracj ę ............ . 
b) wydatki na spłatę długów państwoW'j'ch, 

kupno nieruchomości oraz udziały finan-
sowe ............ . ................. .. .. . 

c) dotacje na sfinansowanie inwestycji ... . 

zł 

462.615.416.000 

10.752.714.000 
374.647.466.000 

1) Zbigniew PiroŹYński. Podstawowe zasady przebudowy systemu 
budżetowego. "Zycie Gospodarcze ", Nr 10, Warszawa, 1950, str. 482. 

Dr Tadeusz Dietrich. Przyczynek do zagadnienia rozrachunku go­
spodarczego i prawa wartości. "Ekonomista", kwartał III, Warszawa, 
1950, str. 60. 

2) Julian Rataj . Budżet państwowy na rok 1950. "Zycie Gospodar­
cze". Nr 7, Warszawa, 1950. Str. 316 i następne. 

3) Ustawa z 7. nI. 1950 r. o przekształceniu urzędu Ministra Skar­
ku w urząd Ministra Finansów. Dz. U. R. P., Nr 10, 1950. pOl!. 101. 
Dokładne sprecyzowanie zakresu działania nowego MinIsterstwa FI­

nansów można znaleźć w Rozporządzeniu Rady Ministrów z 1. IV. 1950. 
Dz. U. R. P., Nr 22, 1950, poz. 188. 
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Preliminowane dochody wynosiły 848.025.715.000 zł dzieliły 
się następująco: 

a) dochody pOdatkowe z gospodarki uspo-
309.400.000.000 łecznionej . . .... . .. . .. . .. . ...... . . .... . 

b) dochody podatkowe z gospodarki nie-
uspołecznionej ....................... . . 144.300.000.000 

c) wpłaty z rachunków wyrównawczy~h sum 
obrotowych (są to wpłaty pewneJ kate­
gorii przedsiębiO'rstw, a mianowicie, dzia-
łających na zasadzie tzw. rozrachunku 
gospodarczego) ............... . ....... . 

d) dOChody bieżące administracji .. .... , .. . 
302.936.645.000 

44.497.002.000 
1.604.200.000 e) dochody majątkowe ......... : .. ; ...... · 

f) nadwyżki zakładów ubezpieczen oraz Spo- 45.287.863.000 4) 
łecznego Funduszu Oszczędnościowego .. 

Jak z powyższego wynIka, wpływy gospodarki państwowej. wy­
nosiły około 612 miliardów zł, co stanowiło 72 % całkoWltych 
dochodów budżetowych. 

Zasady reformy budżetowej 

Do 1950 r. włącznie budżety posiadały cztery właś~iwości, 
oceniane ujemnie przez administrację warszawską. A WlęC, ~y­
ły one rozbite na szereg systemów budżetowych, jak np. budzet 
p.a,ństwowy, związków samorządowych, ubezpieczeń itd., z których 
każdy działał inaczej. Następnie, nie istniało dostateczne po­
wiązanie pomiędzy -budżetami a narodowym planem gospodar­
czym i nie istniało wyraźne zaznaczenie kierunków finansowa­
nia w układzie przedmiotowym budżetu. Wreszcie, w budże­
tach tych występował cenliralizm biurokratyczny, o ile chodzi 
o metody opracowania i wykonania5). 

Reforma budżetu została zaktualizowana realizacj ą planu 
sześcioletniego, a mianowicie budżet miab tu już odgrywać rolę 
pOdstawowego planu finansowego. Wstępne wytyczne, dotyczą­
ce zasad nowego budżetu, ustalono uchwałą Rady Ministrów 
z 17.IV.1950. Według tej uchwały reforma budżetowa zmiiCrza­
ła do: 

"a) nadania budżetowi państwa charakteru podstawowego 
planu finansowego gromadzenia środków i ich podziału na 
finansowanie gospodarki narodowej, potrzeb socjalnych i kul­
turalnych ludności , wzmocnienia obronności państwa ?raz 
utrzymania administracji i organów wymiaru sprawiedliwo­
ści; 

"b} oparcia budżetu państwa w jego podstawowyc.h eliCmen­
tach o wskaźniki narodowego planu gospodarczego, 

4) Ustawa skarbowa z 7. In. 1950. Dz. U. R. P. Nr 16, 1950, poz. 138. 
5) Pirożyński. Podstawowe zasady itd. Str. 483. 
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"~ Podporządkowania budżetoWi państwa planów finanso­
~f poszczegolnych gałęzi, gospodarki narodowej' 
t d) opar~ia budżetu państwa o zasady' centralIzm'u demokra 
sr;~gO i Jedności ~ystemu .bu~żetowego z najbardziej wszech: 

:ym uwzględnieniem inicjatywy władz terenowych" 6). 

Za~ady, na których oparto zreformowany system bUdżetowy 
okreslone są następująco: ' 

1) Zas~da polityczności 'budżetu, co oznaczaJ, że budżet zawie­
:a.w sobIe plany finansowe, któryCh celem jest realizacja zało-
2!en politycznych nar?dowego planu gospodarczego. 

2) Zasada zupełnosci, w myśl której wszelka działaln .. 
władz lub organizacji p~ństwowych objęta jest budżetem. osc 

3) Zas~da bilansowama, zgodnie z którą dOChody poWinn 
pokryw~c wydatki, z tym, że o ile chodzi o bUdżety terenow: 
to ~zęśc wydatków może być pokrywana z dotaCji organów n~ 
wyzszych szczeblach. 

4) Zasada kalkulowania dochodów i wydatków która 
cza ścisły związek b d' tu ' ozna-u ~ z planem gospodarczym opieranie 
się na normach i ·stosowanie reguły stałego obn~nia kosz­
tów'T), 

Struktura budżetu na rok 1951 

Budżet na rok 1951 jest pierwszym budżetem, zbudowanym 
na zas~dach, wprowadzonych przez reformę budżetow Po­
znanie Jego struktury ułatwi zorientowanie się w szczeiÓłach 
reformy, której ogólne zasady zostały juiJ omóWione. 

O ile chodzi o podział przedmiotowy dochody budżetu dzie-
lą się na: ' 

l) wpływy z gospodarki uspOłecznionej, z podatków oraz z 
dochodów niepodatkowych; , 

2) wpłyiwy z gospodarki nieuspołecznionej, podatków i in-
nych wpływów od ludności; 

3) o?~aty za funkCje administracyjne; 
4) rozne wpływy z drobnej działalności gospodarczej' 
5) lwpł!ywy z pożyczek krajOWYCh i zagranicznych ~raz z 

okat; 
6) przelewy. 

Wydatki, przeznaczone na wykonanie narodowego planu 
gospodarczego, obejmują: 

1) gospodarkę narodową; 
2) urząd2JenJa socjalno-'kulturalne' 
3) obronę narodową; , 

6) Plrożyńsk1. Podstawowe zasady itd, Str. 483. 
5/~ t~~?zr.aN~I~s~~.B~~et i plan na rok 1951. "Zycie 1 Myśl", Nr 
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4) administrację; 
5) długi państwowe; 
6) środki rezerwowe i inneS). 

Budżet obejmuje zarówno wydatki konsumcyjne, jak i inwe­
stycyjne. Wszystkie więc przedsiębiorstwa i instytucje państwo­
we objęte są budżetem. Nie powiązanie z budżetem uniemożli­
wiałoby finansowanie z środków budżetowych i bankowych. Po­
wiązanie z budżetem następuje w formie rozrachunku gospo­
darczego, tj. przez podatki i rachunki wyrównawcze. 

Z punktu widzenia podziału podmiotowego budżet dzieli się 
na budżet centralny i budżety terenowe (19 budżetów tereno­
wych). Budżet centralny jest budżetem organów centralnych 
"jednolitJej" władzy państwowej, podczas, gdy budżetJy tere­
nowe sa 'budżetami rad narodowych gminnych, miejskich, po­
~atowYch i wojeWÓdzkich. Reforma budżetowa jest więc do­
stosowanaJ do reformy ustrojowej z marca 1950 r. W związku 
z reformą ustroju powołano rady narodowe na miejsce daw­
nych związków samorządu terytorialnego. Istnienie budżetów 
terenowych jest zgodne z zasadą tzw. "demokratyzmu socjali­
stycznego ", według której cały dany teren powinien być pod­
porządkowany właściwej radzie narodowej, lecz sprzeczne z za­
sadą " jedności systemu budżetowego", według której rady na­
rodowe niżsrego stopnia powinny być podporządkowane radom 
narodowym wyższego stopnia a'ż do Rady Państwa. Sprzecz­
ność ta ma być łagodzona uchwalaniem przez rady wyższe 
limitów budżetowych w zakresie dochodów i wydatków rad 
niższych. 

Tak więc, Sejm, uchwalając budżet, ustanawia jednocześnie 
limity (tzn. górną granicę ogólnej sumy dochodów i wydat­
ków danego terenu) budżetów terenowych rad wojewódz­
kich, rady WOjewódzkie w ramach tych limitów ustalają li­
mity budżetów rad powiatowych, a te z kolei ustalają limity 
rad miejskich i gminnych. Limity ustalane są zgodnie z naro­
dowym planem gospodarczym, a przy ustalaniu budżetu pań­
stwa brane są pod uwagę proj ekty budżetów poszczególnych 
rad narodowych. Budżety te włączane są do projektów budżetów 
rad hierarchicznie wyższych. 

W związku z brakiem podstawy porównawczej za lata po­
przednie i brakiem jakichkolwiek norm, które mogłyby posłU­
żyć do planowania budżetu terenowego, limity z 1951 r. posia­
dają znaczenie swego rodzaju balonu próbnego. Zapoczątko­
wały one opracowanie na drodze empirycznej norm terEno­
wego planowania budżetowego. ady w następnych latach nor-

8) Usta.wa budżetowa. z 23. m. 1951. Dz. U. R. p" Nr 18, 1951, poz. 
145, oraz 
Pirożyński. podstawowe zasady itd. Str. 484-6. 
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my takie będą już opracowane . 
gospodarczego zastąpią system i~iot'Yczaks wytyczne do planu ow ontrolnych 9) 

W .normowaniu kompetencji rad narodo . . 
dencJ~ do dekoncentracji działalności ":'Ych ~stępuJe ten-
zywama terenowym radom narod panstw~ ~ d~ przeka-
o znaczeniu lokalnym Tak wi owym w~zelkieJ dZIałalności 
miejscowa komunikacja miej ęc, wodociągI, gazownie, rzeźnie 
do zakresu działalności ~ad na~cood~~~~emYSł itd. przechodzą 

S,rodki finansowe budżetów terenow 
chodów własnych przedsiębiorstw i YChd uz!skiwane są z do-
ren owych, z ruchomego udziału u~zą zen, z podatków 00-
wych (dochodowym obrotowym wi po atkach Ogó~o-państwo-
dotacji z budżetu ce~tralnego Bud' r~ntowym) 1: wreszcie z 
mykać się w ramach własn ~h ze y .ere~o~7 me ~uszą za­
gospodarczy. Niedobory w y kr d.ochodow, ~eslI realIzują plan 
w planie, wyrównywane saP~e YCI~ wydatkow, ~rzewidzianych 
kach ogÓlno-państwowych ~ oraz ZWIększon.:go UdZIału w podat­
nawczego budżetów terenowych 1;). dotacJI z funduszu wyrów-

Analiza budżetu na rok 1951 

Ustawa budżetowa na rok 195111 " 
wysokości 55.971.833.817 zł a w datk') przeWld1:lJe dOChOdy w 
zł. Nadwyżka wydatków n~ dOC~Od 1;- W s~~e 51.891.385.721 
zŁ. Sumy te wyrażone są w złotYC~m wynOSI ~lęC 4.080.448.096 
niężnego. po reformIe systemu pie-

t' 

Szczegółowy podział dochodów i wydatków 
następująco (w złotych): przedstawia się 

Dochody 

I. GospOdarka uspołeczniona 
1) Wpływy podatkowe 
2) Wpływy niepOdatkowe 

II. ~ospodarka nieuspołeczniona, podatki oraz 
mne wpływy od ludności 
1)Podatki 
2) DOChOdy niepodatkowe 

55.971.833.817 

44.564.055.787 
31.218.058.000 
13.345.997.787 

5.998.492.620 
5.525.323.320 

473.169.300 

9) Zbigniew Plrożyńsk1 Bud' t 
15, Warszawa, 1950. Str. 777 i ;e8l. terenowe. u:I;ycie Gospodarcze", Nr 

10) Plrożyńsk1. Budżety terenowe. Str 777 o 
Frank ki . . ,raz 

ows . Budżet j plan na rok 1951. Str. 568-9 
11) Ustawa budżetowa z 23 m . 145. . . 1951. Dz. U. R. P Nr 18 1951 ., , , poz. 

• • 
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III. Opłaty 
IV. Wpływy rozne 
V. pożyczki państwowe i lokaty 

1) Pożyczki krajowe 
2) Pożyczki zagraniczne 
3') Lokaty 

VI. Przelewy 

Wydatki 

I. Gospodarka narodowa 
II. Urządzenia socjalno-kulturalne 

IV. Administracj~ 
V. Długi państwowe 

VI. środJki rezerwowe i inne 
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444.799.310 
3.722.457.220 
1.234.168.800 

3.001.000 
234.767.800 
996.400.000 

7.860.080 

51.891.385.721 

21.143.117.651 
16.336.477.864 

3.750.000.000 
6.694.186.767 

446.368.540 
3.521.234.899 

Z ogólnej sumy wydatków, figurującej w budżecie państwa, 
na. budżet centralny przypada 43.469.458.348 zł, a na budżety te­
renowe _ 8.421.727.373 zł. Dochody własne mają pokryć 
1.475.398.767 zł wydatków terenowych, różnica zaś w sumie 
6.946.328.606 zł ma być pokryta: ~ budżetu centralnego, a mia­
nowicie w postaci udziału w dochodach z podatków ogólno­
państwowych i dotacji. Ogólna suma wydatkÓW całkowitego 
bUcWetu państwowego w wysokości 51.891.3'85.721 zł obejmuje 
32.234.638.641 zł na wydatki bieżące oraz 19.656,747,080 zł na in­
westycje. 
Najwamiejszą P021Ycją dochodów są wpływy z gospodarki 

uspołecznionej, które stanowią około 80% wpływów ogólnych. 
Wpływy z gospodarki nieuspołecznionej 1 z podatków wynoszą 
zaledwie około 10% . Oczywiście, nie można całej sumy 44 mi­
liardów zł, wpływających z gospodarki uspołecznionej, uważać 
za dochód państwa, jako przedsiębiorcy. Gdyby gospodarka nie 
była upaństwowiona, część tej sumy weszłaby do budżetu w for­
mie podatków. Wpływy z gospodarki uspołecznionej rozbit e są 
na wpływy podatkowe (31 miliardów zł) i wpływy ' niepodat­
kowe (13 miliardów zł). Sądząc z opisu systemu rozlicZJeń go­
spodarki uspołecznionej z budżetem, dokonanego przez dr T. 
Dietricha 12), wpływy podatkowe pochodzą z podatku obroto­
wego, aniepodatkowe - z tzw. odliczeń od zyskU. Zagadnie­
nie to będzie omówione opszerniej w uwagach wstępnych do sy­
stemu podatkowego. 

Po stronie wydatków najważniejszą pozycję - 21 ,miliardów 
zł _ stanowią wydatki na gospodarkę uspołecznioną, z czego 
16 miliardów przypada na inwestycje, a 4 miliardy - n a wy­
datki bieżące. Wynosi to w przybliżeniu 40 % ogÓlnych wydat-
ków. 
Następną pozycją są urządzenia socjalno-kulturalne - 16 mi-

12) Dietrich. przyczynek itd. Str. 64-8. 
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liardów U, ~zyli ~k~ło 32% ogólnych wydatków. Obejmują one 
wydatki na. 1) OswIatę, 2) naukę, 3) szkolenie kadr, 4) kultu­
rę i sztukę! 5) zdrowie, 6) kulturę fizyczną i turystykę, 7) pomoc 
społeczną l 8) emerytury, renty i zasiłki. 

WYdatki na administrację 1 wymiar sprawiedliwości (6.5 mi­
liarda u) wynoszą około 12% ogółu wydatków. 

Wydatki na obronę narodową wynoszą 3.750 milionów zł czy­
li około 7% .ogółu .wydat~ów .. Nie jest to mało, Jeśli weźmie się 
pod uwagę, ~e b~dzet obejmUje wszystkie dziedziny działalności 
go~pod.arc2JeJ pa~twa, a przemysł, transport, handel i lasy znaj­
dUJ.ą SIę całkowiCle, a rolnictwo w znacznym stopniu w rękach 
panstwa. Ponadto, do danych tych naleiJy odnosić się ze scep­
~ycYZI?em, ponieważ część wydatków na obronę narodową mo­
~e byc łatwo ukryta. Stąd też twierdmmie, wypOWiadane w kra­
JU n~ temat ."pokojowości" budżetu nie jest usprawiedliwione. 

~esl~ chOdZI o ~a,kłady inwenstycyjne, to zasadniczy ich po­
dZIa~ Jest nas~ępUJący: przemysł - 43,8 % , budownictwo _ 4,2 % , 
rO~ICtwo i lesnictwo - 10,1 %, komunikacjru i łączność _ 147% 
obrot towarowy - 4,6 % .18). , , 
Nakłady inwestycyjne, które w 1950 r. stanowiły 22,7% do­

chodu narod?wego, w 1951 r. wzrastają do 25,0%. Należy jednak 
wspomnieć, ze według założeń planu 6-letniego, wzrost docho­
du narodoweg? pOWinien wynieść około 16,0% w 1951 r.14). 

W ~rzeciwitm.s1:iwie do roku 1950, w budżecie na rok 1951 istnie­
je duza nadwyzka dochodów nad WYdatkami, wynosi onru 4 mi­
liardy u, czyli prawie 8 % dochodów. 
Realność preliminowanych dochodów zależy od wykonania 

NarOdowego Planu GospOdarczego, ponieważ 80% dochodów ma 
~ochodzić z gospodarki ' uspołecznionej i ponieważ są one pre­
l~inowane zgodnie z wytycznymi planu. Według oświadczenia 
Mm: DąbrOWskiego w Sejmie w dniu 22 marca 1951 r.15), wyko­
name planu, a .tym samym powodzenie gospodarki finansowej w 
tym roku, zalezy przede wszystkim od obniżenia kosztów włas­
nych i materiałowych. 
Budżet na rok 1951 jest znacznie WYŻS'ZIY od ·budżetu na rok 

1950. J~dnakże budżet na rok 1950 nie obejmował wszystkich 
wyda:tkow i ~budoWaJlY był na zupełnie innych zasadach, trudno 
go WIęC porownywać z budżetem na rok 1951. 

Z~nie monopoli w finansach państwa 

Monopole państwowe, takie, jak: tytoniowy, spirytusowy czy 
za~ałczany odgrywały specjalną rolę w finansach Polski przed­
wOJennej. Sytuacja państwa, jako Przedsiębiorcy-mOnopolisty 
bYła sytuacją wyjątkową. W Polsce powojennej, na skutek upań-

13) Frankowski. Budżet ł plan na rok 1951. Str. 571-572 
14) Dr Kazimierz Secomski. Plan inwestycyjny na rok '1951 "Zy-

cie Gospodarcze", Nr 3, Warszawa, 1951. Str. 138. . 
15) Frankowski. Budżet i plan na rok 195L Str. 570. 
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stwowienia prawie całego przem'Ysłu, państwo stało się mono­
polistą niemal we wszystkich dziedzinach. Przedwojenne ~on?­
pole zostały obecnie zrównane z innymi przedsiębio~s~aml pan­
stwowymi. Wpływy z tych źródeł włączone są lWI ,budzeCle do WP~­
wów z gospodarki uspołecznionej. A zatem, ~ punktu. wi~em~ 
finmsowego, dawne monopole nie odgrywają obecrue zadneJ 
specj alnej roli. 

Znaczenie ceł w fiml-nsach państwa 

Cła, podobnie jak monopole, straciły swoje ~awne. znacrenie 
w budżecie Polski powojennej. Wobec istnie~Ia panstw?wego 
monopolu handłu zagranicznego, cło płaci Jedynie panstwo. 
Opłaty celne nie są więc niczym więooj, j ak tylko transferem 
środków finansowych z jednego resortu do drugiego. 

Ostatnio, rozporządzeniem Rady Ministrów z 28. IV. ~951 r., 
które weszło w życie 1 lipca 1951 r.16), sp~aw'Y ce~e, kt~re do­
tychczas podlegały zakresowi działania Ministra Fmansow, zo­
stały prrekazane Ministrowi HaIlldlu Zagranicznego. To samo 
więc Ministerstwo, któ~e deC'Yd~Je o ilości i charakterze ~andlu 
zagranicznego, ustala Jednoczesnie taryfy celne.. . 

Cło nie odgrywa .więc ani roli fiskalnej, ani tez gospodarczeJ, 
ponieważ nie może oddziaływać na ro~zaj i zakres. imp.ortu, cz-.Y' 
eksportu. W budiecie na rok 1951 me ma od:d~elneJ pOZYCJi 
wpływów celnych. 

Zasadniczo został zachowany przedwojenny system celny z 
małymi tylko zmianami co do wysokOŚCi stawek i przepisów wy­
konawczych 17). 

II. SYSTEM PODATKOWY 

Uwagi wstępne 

Podatki: obrotowy, dochodowy 1 od wynagrodzeń odgrywają 
główną rolę w obecnym polskim systemie podatkowym. Następ­
nie idą: podatek gruntowy, podatek od nabycia praw majątk~­
wych, podatki terenowe, nadzwyczajny podatek o~ wzbo~ace.ma 
wojennego oraz przymus społecznego ,oszczędzarua, kto~ Jest 
również swego rodzaju podatkiem. Jesl1 chodzi. o pod~tkI po­
średnie, to akcyza jako taka została skasowana: i zastąpIOna po-
datkiem obrotowym. . 

Obok podziału na podatki bezpośrednie i pośrednie mozna ~oz­
różnić ogólno-państwowe, z których wpływy zasadnl~zo objęte 
są 'budżetem centralnym, oraz terenowe, objęte budżetami te­
renowymi. 

16) Dz.U.R.P. Nr 25, 1951, poz. 185. 
17) Twierdzenie to opieram na analizie postanowień, publik~wanych 

w Dziennikach Ustaw w których wymienione są, drobne zmlany sy­
stemu przedWojennego: Np. Dz.U.R.P. Nr 67, 1947, poz. 421; Dz.U.R.P. 
Nr 60, 1948, poz. 472; Dz.U..R.P. Nr 26, 1950, paz. 241. 
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Zasadnicze zmiany w powojennym systemie podatkowym w 
porównaniu do przedwojenn~go zostały następująco określone 
przez dr T. Dietricha w jego pracy "Zasady systemu finansowe­
go Polski powojennej" 18): 

1) Dekoncentracja podatkowa, tj. rozdzielenie dochodów sek­
tora państwowego i samorządowego z utrzymywaniem ogól­
nej łączności finansowej i supremacji państwa. 

2) Nowa systematyka prawna podatków. 
3) Rozgraniczenie zasad penetracji fiskalnej w stosunku do 

gospodarki uspołecznione} i prywatnej. 
4) Ujednolicenie i uproszczenie aparatu podatkowego. 
5) Unifikacja prawodawstwa. 
6) Przystosowanie prawa podatkowego do nowego prawa cy­

wilnego. 
7) Realizacja celów społecznych i gospodarczych, właściwych 

nowemu ustrojowi gospodarczemu. . 
8) Skasowanie pewnych drobnych i niewydajnych podatków 

bezpośredniCh oraz dodatków do podatków państwowych. 

Do powojennego systemu podatkowego wprowadzono zasadę 
dyskryminacj i klasowej. 

. "Podatk~ w ustroju demokracji ludowej, wykonującej pomYśl­
me funkCje dyktatury proletariatu, stanowią skuteczne narzę­
dzie walki klasowej w procesie ograniczania i wypierania ele­
mentów kapitalistycznych z gospocl.axki narodowej" 19). 

Warto wspomnieć, ~ jeszcze w 1948 r. dr T. Dietrich stwier­
dzał w wymienionej pracy, że w stosunku do gospodar,ki prywat­
nej podatek nie może być tak duży, aby całkowicie likwidował 
procesy kapitalizacyjne. 

Stwierdzenie to jest sprzeczne z zadaniem systemu podatko­
wego "wypierania elementów kapitalistycznych z gospodarki 
narodowej", o którym mówi Kończal. Sprzeczność ta stanie się 
zrozumiała, jeśli weźmie się pod uwagę, że wypowiedzi Dietri­
cha pochOdzą z 1948 r., a Kończala - z 1950 r. 

Zagadnienie opodatkowania gospodarki uspołecznionej nie 
jest dostatecznie jasno sprecyzowane w ustawach podatkowych. 
W dekretach o podatkach obrotowym i dochodowym aż do ro­
ku 1950 wymieniana była, obok gospodarki nieuspołecznionej 
również i gospodarka uspołeczniona. W ostatnich jednak dekre~ 
tach o tych podatkach 20) o gospodarce uspołecznionej w ogóle 
się nie wspomina. Z drugiej strony, w budżecie na rok 1951 wpły­
wy z podatków z gospodarki uspołecznionej stanowią bardzo po­
ważną pozycję, co świadczyło by o zachowaniu tych podatków. 

Opodatkowanie gospodarki uspołecznionej było przedmiotem 

18) Cytuję wg dr A. Atlasa, Zasady systemu finansowego Polskl 
powojennej. "Zycie Gospodarcze", Nr 10/11, Katowice, 1948. 

Praca dr Dietricha nie była mi bezpośrednio dostępna. 
19) Teodor Kończal, System finansowy w krajach demOkracji ludo­

wej. "Zycie Gospodarcze", Nr 15, Warszawa, 1950. str. 791. 
20) Dz. U. R. P., NI' 49, 1950, poz. 449, oraz 450. 

( 
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kontrowersji. Wysuwano argumenty, że j1est ono zbędne, ponie­
Waż państwo i tak dysponuje dochodami przedsiębiorstw pań­
stowych. Opierał się tym argumentom dr Dietrich, który w 
cytowanej powyrej pracy 21) twierdził, że opodatkowanie gospo­
darki upaństwowionej jest konieczne ze względu na dyscyplinę 
finansową. "Pod nazwą podatku bowiem" - pisał Dietrich -
"tworzy się w budżecie Państwa ta część jego dochodów, skąd.­
kolwiek one pochodzą, która przeznaczona jest na ogólne po­
trzeby zarządu państwowego w przeciwieńsllwie do dochodu, kon­
sumowanego bezpośrednio przez gospodarkę narodową, a prze­
znaczonego na j~j rozwój i konserwacj ę" . 

W późniejszej swojej pracy 22) Dietrich pOŚWięca wiele miej­
sca roli podatku obrotowego w rozrachunku przedsiębiorstw pań­
s1JWowych wobec budżetu. Podatek obrOtowy staje się częścią 
składową ceny, która zawiera trzy elementy: koszt własny, po­
datek obrotowy i zysk. Cena jest wyznacznikiem wysokości po­
datku obrotowego, który jest tak ustalany, by z jednej strony 
niwelował nadmiernie zyski, a z drugiej - zmuszał przedsię­
biorstwo do osiągnięcia planowanego zyskU pod grozą zachwiania 
równowagi finansowej. W ten sposób część nadwyżki wartości 
produkcji ponad kosztami przechodzi ,w formie-podatku obroto­
wego do budżetu, reszta zaś, a mianowicie, objęta planowanym 
zyskiem, częściowo pozostaje w przedsiębiorstwie (fundusze pre­
miowe itp), częściowo zaś przelewana jest do budżetu w formie 
tzw. odliczeń od zysku. 

W świetle powyższych uwag wydaje mi się, że o ile wspom­
niane powyżej dekrety precyzują przepisy o podatkach obroto­
wym i dochodOwym w stosunku do osób fizycznych i do gospo­
darki nieuspołecznionej, to w odniesieniu do gospodarki uspo­
łecznionej podatek obrotowy został zachowany jedynie Jako for­
ma rozrachunku przedsiębiorstw tej gospodarki z budżetem i w 
pierwszym rzędzie posiada znaczenie z punktu widzenia księ­
gowości, a ponadto wpływa na wykonanie planowanego zysku 
przedsiębiorstwa. W s'Ystemi~ rozliczeń przedsiębiorstw uspo­
łecznionych z budżetem, opisanym przez Dietricha, nie ma miej­
sca na podatek dochodowy, można więc wnioskować, ~e w od­
'niesieniu do gospodarki uspOłecznionej został on zniesiony, acz­
kolwiek nie udaŁo mi się nigdzie wyraźnie tego stwierdzić. 

Na zakończenie uwag wstępnych trzeba wspomnieć, że więk­
szość dekretów o podatkach, które będą omówione poniżej, po­
chodzi z okresu sprzed reformy systemu pieniężnego, wskurek 
czego operują one dawnymi złotymi sprzed reformy. Zagadnie­
nie przeliczania dawnych złotych na nowe jest dość skompliko­
wane, istnieją bowiem dwa stosunki prreliczeniowe: 100 złotych 
dawnych równe są l złotemu nowemu i 100 złotych dawnych 

21) Atlas, Zasady itd, str. 469, ' , 
22) Dr Tadeusz Dietrich, Przyczynek do zagadnienia ł'ozrachunku 

gospOdarczego i prawa wartości. "Ekonomista." , kwartał m, Warsza­
wa, 1950. Str, 64-8, 
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równe są 3 złotym nowym. Zasadniczo. ten drugi sto.sunek doty­
czy sum, wymienionych w przepisach prawnych, obcwiązują­
cych w dniu wejścia w życie ustawy o zmianie systemu pienięż­
nego 23). Istniejące jednak zo.bowiązania przeliczane były w sto­
sunku 100 złotych równych 1 złotemu24 ). Pewne wyjątki od tych 
przepisów wymienione są w rozporządzeniu Rady Ministrów z 
28. X. 1950 r.25). 

Podatek obrotowy 

Przepisy, dotyczące podatku obrotowego, zawiera dekret z 26. 
X. 1950 r.26). Poniższe dane o.pierają się na tym dekrecie, o ile 
nie jest inaczej zaznaczone. 
Obowiązkowi podatkowemu podlegają: 1) osoby fizyczne, 

2) spadki nie objęte, 3) nie będące podmio.tami gcspodarki uspo.­
łecznionej: a) oscby prawne i b) sto.warzyszenia nie posiadające 
osobowości prawnej. Dekret ten nie cbejmuje więc gospodarki 
uspołecznionej. Pcdatek obrotowy został! jednak zachowany w 
stcsunku do. przedsiębicrstw uspołecznio.nych jako forma rozli­
czeń z systemem finansów, Objętych budżetem, G czym była już 
mcwa w uwagach wstępnych do systemu podatkowego. Przed­
miotem opodatkowania w podatku obrotcwym są: "cywilno­
prawne, zawcdowe i odpłatne świadc2'Jenia rzeczy lub usług, wy­
konywane na obszarze Państwa Pclskiego" 27). Podstawą po­
datku jest cbrót, określcny jako opłata za świadczenia, będące 
przedmiotem podatku. Ważniejsze zwolnienia od podatku sto­
sowane są w zakresie nauczania, świadc2'Jeń gospodarstw rol­
nych (o ile nie są o.ne sprzedawane w stałych miejscach sprze­
daży poza własnymi gruntami) ora:1j świaJClczeń, do których sto­
sują się pr2!episy Q podatku od wynagrodzeń lub o podatku tar­
go.wym. 

Pr2lY obrocie towarowym, któ.ry jest o.kreślony Jako odpłata za 
świadczenie rzeczy, stawki podatku są następujące: 

1) Dla przedsiębiorstw wydawniczych ............... 1 % 
2) Przy r,przedaży lub wymianie towarów nabytych 

w celu przerobienia anieprzerobionych .......... 2,5% 
3) Przy sprzedaży lub wymianie surowców, półwyro.­

bów lub wyrobóW gotowych, wytworzonych przez 
zakłady rzemieślnicze bez odrębnych miejsc sprze­
daży, zatrudniające najwyżej właściciela, dwóch 
członków rodziny i jednego. najemnego (w zależno.-
ści od rodzaju zakładu istnieją dro.bne różnice) .. 3,5% 

4) a) Przy sprzedaży lub wymianie surowców, półwy-

23) Ustawa z 28.X.1950, Dz.UR.P., Nr 50, 1950, poz. 459, art. 9. 
24) Ibidem, art. 8. 
25) Dz.U.R.P., Nr 50, 1950, poz. 461. 
26) Dz.U.R.P., Nr 49, 1950, poz. 449. 
27) Ibidem, art. 2, p. 1. 
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lb) Dla aptek ................................... 4,0% 

Niektóre towary, jak: wino, piwo, cukier, karty do gry itd., 
opodatkcwane są według specjalnych stawek, wahających się 
cd 10-80%. 

Przy obrccie nietowarcwym, który jest określony, jako odpła­
ta za świadczenie usług lub świadczenie rzeczy połączone ze 
świadczeniem usług, stawki wynoszą: 

1) a) Przy robotach budowlanych, wykcnywanych 
przez zakhady rzemieślnicze przy użyciu materiałów 
własnych; 

b) dla lekarzy, weterynarzy, dentystów, pielęgnia-
rek itd .......................................... . 

2) Dla adwokatów i obrońców sądo.wych ........... . 
3) Przy pobieraniu prowizji i innych 'Wynagrcdzeń .. . 
4) Przy sprzedaży potraw i napojów w zakładach ga-

4,0% 
6,0% 

10,0% 

strcnomicznych .................................. 15,00/0 
5) a) Dla prze<isiębiorsbw przemysłu gcspodniego; 

b) dla prZJedsiębiorstw i imprez wido.wisko.wo.-ro.z-
rywko.wych ...................................... 30,0% 

6) Dla pensjcnatów ................................. 20,0% 
7) a) Przy robo.tach budo.wlan'Ych, wykonywanych 

przy użyciu materiałów własnych; 
h) innych ....................................... 5,0% 

Stawki te są wyższe niż stawld w latach poprzednich. Tak więc 
w 1945 r.28 ) wahały się od 1 - 8%, a w 1948 r. cd 1 - 10%29). 
Wy,ższe stawki od niektórych towarów zostały wprowadzone po 
raz pierwszy w 1948 r. na miejsce skasowanych wówczas cpłat 
akcyzowych. 

Przepisy o podatku cbrotowym korzystne są dla drobnych za­
kładów rzemieślniczych. Natomiast stawki dla przemysh}. gos­
podn~ego oraz dla imprez widowiskowych są specj alnie wysokie. 

Podatek dochodowy 

Przepisy, dotyczące podatku do.chQdowego, zostałly ustalo.ne 
dekretem z 26. X. 1950 r.SO). Wszystkie poniższe dane, o ile nie 
jest inaczej zaznaczone, opierają się na tym dekrecie. 

Podatko.wi do.cho.do.wemu po.dlegają: 
1) osoby fizyczne, 
2) spadki nie o.bjęte, 

28) Dekret z 21.xn.1945, Dz.UR.P., Nr 3, 1946, poz. 23. 
29) Dekret z 25.x.1948, Dz. U. R. P., Nr 52, 1948, poz. 413. 
30) Dz.U.R.P., Nr 49, 1950, poz. 450. 
Sumy, wyrażone w złotych, dotyczą złotych sprzed reformy systemu 

pieniężnego. 
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3) nie będące podmiotami gospodarki· uspołecznionej: 
a) OSOby prawne i 
b) stowarzyszenia nie posiadające osobowości prawnej. 

Po raz pierwszy przedsiębiorstwa uspołecznione nie są wymie­
nione jako podlegające podatkowi dochOdowemu, poprzednio 
bowiem zarówno przedsiębiorstwa nieuspołecznione, jak i uspo­
łecznione podlegały temu podatkowi. W dekrecie z dn. 8. I. 194631) 
nie istniało rozgraniczenie pomiędzy tymi dwoma rodzajami 
przedsiębiorstJw. Dekret z 25. X. 1948 32) wprowadza już wyraźne 
rozgraniczenie pomiędzy przedsiębiorstwami uspołecznionymi i 
nieuspołecznionymi, pozostaWiając jednak obowiązek podatko­
wy zarówno w stosunku do jednych, j ak i drugich. Zagadnienie 
to było już omówione obszerniej w uwagach wstępnych do sy­
stemu podatkowego. 

:2:ródła dochodów zostały podzielone na pięć grup. A mianowi­
cie: 

1) Opłaty za patenty oraz nie pOdlegająca podatkowi od wy_ 
nagrodzeń działalność artystyczna, naukowa oraz literacka. 

2) Zakłady rzemieślnicoo, zatrudniające najwyżej właściciela, 
dwóch członków rodziny i jednego najemnego , (w zależ­
ności od rodzaju zakładu istnieją drobne różnice). 

3) Zajęcia zawodowe lekarzy, weterynarzy, dentystów, inży­
nierów, architektów, techników, o ile nie pOdlegają po­
datkowi od wynagrodzeń. 

4) a) Przesiębiorstwa handlowe, przemysłowe i USługowe. 
b) Przedsiębiorstwa rzemieślnicze, o ile nie należą do gru­

py drugiej. 
c) Zajęcia zawodowe i zatrudnienia o celach zarobkowych, 

nie wymienione powyżej, o ile nie pOdlegają podatkowi 
od wynagrodzeń. 

d) Gospodarstwa rolne, użytkowane przez OSOby, które 
mają dochody z innych źródeł ponad 120.000 zł rocznie 
(inne gospodarstwa rolne wolne są od! podatku docho­
dowego) . 

e) Przychody dzierżawców gospodarstw rolnych. 
5) a) Nieruchomości nie stanowiące gospodarstwa rolnego. 

b) Przychody WYdzierżawiającego. 
c) Kapitały pieniężne i prawa majątkowe. 
d) Dochody komandytariusza, cichego spólnika i spólnika 

spółki z ograniczoną odpowiedzialnością. 
e) Sprzeda'b przedmiotów i praw majątkowych. 
f) Inne źródła nie wymienione powyżej. 

Dochód, który pochodzi 2l jednego ze źródeł (oznaczon'Ych po-

31) Dz.U.R.P., Nr 25, 1947, poz. 99. 
Jest to jednolity tekst dekretu z 8.1.1946. 
32) Dz.U.R.P., Nr 52, 1948, poz. 414. 
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'Wyżej literami), lub z jednej z grup źródeł (oznaczonych liczba­
mi), nazywany jest dochodem c~ąstkowym. 

Przedmiotem opOdatkowania są dochody cząstkowe a ponadto 
dochód ogólny (tj. suma dochodów cząstkowych), jeśli dochód 
ogólny przekracza 360.000 zł rocznie. 

Wymiar podatku dochodowego różni się w zależności od wy­
sokości dochodów i grupy, dQ jakiej dany dochód jest zaliczo­
ny. Przy obliczaniu podstawy opodatkowania przez sumowanie 
dochodów cząstkOWYCh w danej grupie, nie bierze się pod uwa­
gę, że obok dochodu z jednej działalności zarobkowej występu­
je strata w ,wyniku innej działalności zarobkowej, objętej tą sa­
mą grupą podatkową. Innymi słowami, stratly nie są potrącam~ 
od dochodów. Jeśli, na przykład, ktoś prowadzi przedsiębiorstwo 
handlowe i dzierżawi gospodarstwo rolne (punkty a) i e) 4 gru­
py P?d~tkowej) i osiąga dochód z przedsiębiorstwa handlowego, 
a dZIerzawa gOSpod~rstwa rolnego przynosi mu stratę, to pod­
sta:vą opoda~kowam~ - wedrug odpowiednich stawek grupy 
4-eJ --:- będZle doc~od z przedsiębiorstwa handlowego bez po­
trącema straty, którą przyniosła dzierżawa gospodarstwa rol­
nego. 

Natomiast, uwzględnienie strat występuje przy obliczaniu do­
chodu ogólnego, z tym jednak, że nie są brane pod uwagę stra­
ty, wynikłe "ze sprzedaży przedmiotów 1 praw majątkowych " . 

Je~li doC?ód o.gólny przekracza 360.000 zł rocznie, dolicza się 
do mego rowniez dochody, pOdlegające podatkowi od wynagro­
dzeń, bez potrącania tego podatku. 

Zasa'dnlcze stawki podatku od dochodów cząstkowych wyno­
szą od 5% - przy dochodach od 120.000 zł do 140.000 zł rocznie 
- do 50 % przy dochodach ponad 5.400.000 zł rocznie. W stosun­
ku do tych stawek zasadniczych podatek obni'Ża się o 25 % przy 
dochodach z grupy 1), o 20 % - przy dochodach z grupy 2) i o 
10% - przy dochodach z grupy 3). Przy dochodach z grupy 5) 
podatek zostaje pOdwyższopy o 25 %. 

Stawki od docho?u ogólnego (w wypadkaCh, gdy przekracza 
on 360.000 zł rocznIe) wynoszą: 2% przy dochodzie ogólnym od 
360.000 zł do 400.000 zł rocznie, 15 % przy dochodzie ogólnym po­
nad 5,400.000 zł rocznie. 

Łąc~a suma podatków od dochodów cząstkowych i od docho­
du ogolnego oraz od wynagrodzeń nie może przekraczać 65 % do­
chodu ogólnego. 

':N ~~temie podatkowym istnieje szereg zniżek i zwyżek, w za­
l~znOS.CI od s.ytuacji rodzinnej podatnika. A więc, podatnicy, za­
hczem do pIerwszych czterech grup podatkowych (j. w.), któ­
rych suma dochOdów cząstkowych nie przekracza 360.000 zł rocz­
nie! korzystają z 25 %-owej zniżki, o ile mają na utrzymaniu 
t~OJ~ lub czworo dzieci, z 50 %-owej, o ile mają na utrzymaniu 
PIęClO~O, lub .sześcioro dzieci; są calkowicie zwolnieni od podat­
ku, o I~e. maJ~ na utrzymaniu więcej niż sześcioro dzieci. Gdy 
pOdatmkiem Jest kobieta, wówczas zniżka 25 %-owa przysługu-
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je przy dwojgu lub trojgu dzieciach na utrzymaniu, 50 % -owa 
- p~ czworgu dzieciach, a całkowite zwolnienie następuje 
przy więcej niż czworgu dzieciach na utrzymaniu. 
Cały podatek zostaje podwyższony o 20 % w odniesieniu do 

podatników ponad 21 lat nieżonatych (niezamężnych), bez dzie­
ci na utrzymaniu, gdy suma dochodów cząstkowych pnrekracza 
240.000 zł rocznie, oraz żonatych (zamężnych) od lat przeszło 
dwóch, bez dzieci na utrzymaniu, gdy suma dochodów cząstko­
wych przekracza 300.000 zł rocznie. 

Porównanie stawek podatku dochodowego, wyrażonych w zło­
tych, wskazuje na ich wzrost od 1944 r. Tak więc, w końcu 
1944 r.33 ) stawki wynosiły od 3% od dochodu od 200.000 zł do 
300.000 zł do 30% od dochodu ponad 2.000.000 zł. Doliczano do 
tego 50 % -owy dodatek wojenny 34). 

W roku 1947 35) stawki wynosiły od 2% od dochodu od 72.000 
zł do 80.000 zł rocznie do 50 % od dochodu ponad 4.200.000 zł 
rocznie. Przy porównywaniu tych lic~b należy jednak brać pod 
uwagę wzrost siły nabywczej złol!ego i wzrost dochodów, wyra­
żonych w złotych (szczególnie z przedsiębiorstw, nieruchomości 
itd) . 

Oytowany dekret z 26. X. 1950 r. po raz pier.wszy wprowadza 
różny wymiar podatkowy w zależności od źródeł dochodu. Ob­
serwujemy tu dyskryminację na korzyść drobnego rzemieślnika 
oraz na niekorzyść dochodów, osiąganych bez pracy, z posiada­
nego kapitału (grupa piąta). Ta ostatnia_dyskryminacja doty­
czy nie tylko stawek podatkowych, lecz także zniżek rodzinnych. 
Zostaje więc wprowadzony do podatku dochodowego element 
Ww. "walki klasowej". Z drugiej jednak strony, ciekawe jest 
ograniczenie ogólnej sumy podatku do 65 % dochodu ogólnego. 

Podatek od wynagrodzeń ' 

Podatkowi od wynagrOdzeń podlegają wszelkiego rodzaju wy­
nagrodzenia za pracę. Ostatnie stawki, ogłoszone w rozporzą­
dzeniu Ministra Skarbu z 24. I. 1950 r.3G), wahają się od 0,7% 
w stosunku do wyna,grodzeń mies. od 13.700 do 14.700 zł do 21,9% 
w stosunku do wynagrOdzeń miesięcznych od 84.000 do 105.000 
zł. Przy wye.szych wynagrOdzeniach, 21,9% pObierane jest od 
pierwszych 105.000 zł, a 28,5% - od reszty. Istnieją zwyżki 1 
zniżki rodzinne. A mianowicie, gdy podatnik ma więcej niż dwo­
je dzieci na utrzymaniu, wówczas podatek obniża się o 25 %, 
przy więcej niż czworgu dzieciach - o 50%, a przy więcej niż 
sześciorgu dzieciach - następuje całkowite zwolnienie od po­
datku. Gdy podatnikiem jest kobieta, wówczas podatek jest ob­
niżony o 25% przy więcej niż jednym dziecku na utrzymaniu, 

33) Dekret z 22.xn.1944, Dz.U.R.P., Nr 15, 1944, poz. 87. 
34) Dekret z 14.1.1945, Dz.U.R.P., Nr 3, 1945, poz. 8. 
35) Jednolity tekst dekretu z 8~;1946, Dz.U.R.P., Nr 25, 1947, .poz. 99. 
36) Dz.U.R.P., Nr 1, 1950, poz. 3. 
(Złote sprzed reformy systemu pieniężnego). 
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o 50 % przy więcej niż dwojgu dzieciach; całkowite zwolnienie 
od podat ku następuje przy więcej niż czworgu dzieciach. Zniżki 
te dotyczą wyłącznie podatników, których wynagrodzenie nie 
przekracza 31.500 zł miesięcznie i któr2Jy nie są jednocześnie 
płatnikami podatku dochodowego. 

Podatnicy nieżonaci (względnie niezamężne) w 'Wieku ponad 
25 lat, bez dzieci na utrzymaniu i przy wynagrOdzeniu ponad 
21.000 zł miesięcznie, płacą podatek wyższy o 20 % . Podatnicy 
żonaci (zamężne) od przeszło dwóch lat, posiadający wynagro­
dzenie ponad 26.250 zł miesięcznie i nie mający dzieci na utrzy­
maniu, płacą podatek wyższy o 10%. Ponadto, w stosunku do 
prZOdowników pracy (system współzawodnictwa pracy) może 
być obniżony podatek o 30%87). 
Oc~niając retrospekt)"Wnie stawki podatku od wynagrodzeń 

~yraz~~e w złotJych, można stwierdzić, że posiadały one tenden~ 
Clę zmzkową, co było konsekwencją inflacyjnych zwyżek płac i 
cen .. Tak więc, w roku 1947 88) podatek wynosił l % od wynagro­
dzen ponad 72.000 zł rocznie oraz 21 % od wynagrodzeń od 
5?0.000 zł do 600.000 zł rocznie. W roku 1948 89) pOdatek wyno­
SIł l % od wynagrodzeń od 108.000 zł do 120.000 zb rocznie oraz 
2~% od ,wynagrodzeń od 800.000 zł do 900.000 zł rocznie. Wresz­
CIe, w :o~u 1949 40 ) podatek wynosił 0,75% od wynagrodzeń w 
wysOkOSC1 13.000 zł do 14.000 zł miesięcznie oraz 23 % od wy­
nagrodzeń w wysokości od 80.000 zł do 100.000 zł miesięcznie. 

W roku 1949 41 ) wprowadzono również; podatek uzupełniają­
cy. Podatek ten pracodawca obowiązany jest płacić z ,własnych 
f~duszów, niezależnie od potrącenia od wynagrodzenia zasad­
nIczego podatku, o ile wynagrodzenie nie przekracza 15.000 zł 
miesięcznie. Stawki tego podatku wynoszą 3QO zł. przy wyna2TO­
dzeniu do 12.000 zł miesięcznie, 750 zł przy wynagrodzeni; od 
14.170 zł do 15.000 zł miesięcznie. . 

Od podatku uzupełniającego wolne jest państwo, związki sa­
morządowe, instytucje ubezpieczeniowe, związki zawodowe oraz 
prz.edsiębiorstw~ państwowe lub zakłady, będące pod zarządem 
panstwa lub ZWIązku samorządowego. Podatek ten obciąża więc 
tylko przedsiębiorstwa prywatne, względnie OSOby, zatrudnio­
ne w tych przedsiębiorstwach, przyczem - IW' tym drugim wy­
padku -:- tylko o tyle, o ile należą one do stosunkowo wyższych 
kategoril płac. 

Podatek gruntowy 

PrzepisY, dotyczące podatku gruntowego, ostatnio zostały ure-

iii YSJaw~ z 4.11.1949, Dz.U.R.p., Nr 7, 1949, poz. 41, art . 5, L 
poz. 129~ no ty tekst dekretu z 18·vm.I945, Dz.U.R.P., Nr 30, 1947, 

!~~ ~ef'et z 25.m.1948, Dz.U.R.P., Nr 17, 194Ś, poz. 117. 
41) D s U~pz 4.n.1949. Dz.U.R.P., Nr 7, 1949, poz. 41. 

z. . .. , Nr 7, 1949, poz. 41, art. 15. 
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gulowane ustawą z 28. VI. 1950 42 ). Poniższe dane opierają się 
na tej ustawie, o ile nie jest zaznaczone inaczej. Podatkowi pod­
legają gospodarstwa rolne, a obowią~k pOdatkowy ciąży na 
posiadających gospodarstwa rolne osobach fizycznych, osobach 
prawnych oraz spadkach nie objętych. Podstawę opodatkowa­
nia stanowi wyrażony w złotych przychód surowy, odpowiada­
jący określonemu szacunkowi (przychód szacunkowy), osiągnię­
ty w roku podatkowym z produkcji roślinnej i zwierzęcej oraz 
z działów specjalnych (jak: szkółki, wody zamknięte itd.), z 
których przychody nie podlegają podatkowi obrotowemu. W 
celu ustalenia przychodu szacunkowego ustanawia się wyrażo­
ne w złotych - normy przeciętnego prZlYchodu szacunkowego, 
biorąc pod uwagę położenie geograficzne gospodarstwa i rodzaj , 
gruntów. Tak więc, cały kraj dzieli się na trzy okręgi gospodar­
cze, a każdy okręg na cztery strefy ekonomiczne (miejską, pod­
miejską, wiejską i wiejSką oddaloną). Użytki rolne dzieli się 
na cztery rodzaje (grunty orne, łąki, pasbwiska i lasy), a każ­
dy z trzech pierwszych rodzajów - na sześć klas gruntów. 

W interesie płatnika gruntowego jest, aby faktyczny przy­
chód surowy był wyższy od prZlYchodu szacunkowego, gdyż wte­
dy podatek mniej obciąża gospodarstwo. Odwrotnie, obciążenie 
jest większe, gdy faktyczny przychód surowy jest niższy od 
przychodu szacunkowego. Należy ~rócić uwagę, że system ten 
pozwala na ustalanie nadmiernie wysokich norm, a w konsek­
wencji - obciążeń podatkowych, a nawet na indywidualną dy­
skryminacj ę przez zaliczenie poszczególnych gospodarstw, czy 
grup gospodarstw, do takich lub innych stref ekonomicznych, z 
czym wiąże się pOdniesienie lub obniżenie wymiaru podatku. 
Słowem, tak skonstruowany system pozwala na wykorzystanie 
podatku gruntowego, jako instrumentu do walki z indywidual­
ną gospodarką chłopską. 

Stawki podatkowe ustalane są corocznie prrez Radę Mi­
nistrów. Dzielą się one na ruchome i stałe. Stawki ruchome po­
winny wynosić od 2 do 20% podstawy opodatkowania; stawki 
stałe nie mogą przekraczać 10% podstawy opodatkowania. 
Stawki ruchome, ustalone na rok 1950, wynosiły od 2% przy 
podstawie opodatkowania do 20.000 zł - do 18% przy pod­
stawie opodatkowania ponad 400.000 zł. Stawki stałe wynosiły 
8% w odniesieniu do gospodarstw, posiadanych przez: a) Skarb 
Państwa, b) przedsiębiorstwa państwowe, c) instytucje ubezpie­
czeń społecznYCh, związki zawodowe i osoby prawne, przeznacza- , 
jące dochód na cele użytecznOŚCi ogólnej, i d) zakłady WYCho­
wawcze. Następnie, stawki te wynosiły 6%, o ile chodzi o go­
spodarstwa posiadane przez szkoły rolnicze i instytucj e nauko­
'We, 5% - o ile chodzi o lasy państwowe i 3,5% - o ile chodzi 
o gospodarstwa kolektywne (spÓłdzielnie produkcyjne) 43). 

42) Dz.U.R.P., Nr 27, 1950, poz. 250. 
(Złote sprzed reformy systemu pieniężnego). 
43) Rozporządzenie Rady Ministrów z 3.VII.1950. Dz.U.R.P., Nr 27, 

1950, poz. 252. 
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W wypadku, gdy podstawa opodatkowania nie przekracza 
260.000 zł stosuje się następujące zniiki rodzinne. Przy więcej 
niż czworgu dzieciach na utrzymaniu udzielana jest zniżka 25 %, 
przy więcej niż sześciorgu dzieciach - 50%, a przy ponad oś­
miorgu dzieciach na utrzymaniu następuje całkowite zwolnie­
nie od podatku. Gdy podatnikiem jest kobieta, wówczas 25 % 
zniżki stosuje się przy więcej niż dlWojgu dzieciach, 50 % przy 
więcej niż czworgu dzieciach, a całkowite zwolnienie od podat­
ku następuje przy więcej niż sześciorgu dzieciach na utrzyma­
niu. 

Z ulg podatkowych korzystają ponadto majątki państwowe 
spółdzielnie produkcyjne oraz osadnicy, rekrutowani z bezrol~ 
n~ch, małorolnych i średniorolnych, którzy objęli w posiada­
me grun~y nie. zagospOdarowane, oraz wszystkie gospodarstwa 
rolne - mdYW1~ual~e i. spółdzielcze - które dostarczyły trzo­
d.ę ~hlewną i :r:uektore mne produkty d.o punktów państwowej 
SIeCI handloweJ. 

Minister Finansów w porozumieniu z Ministrem Rolnictwa i 
Reform Rol~ych up?ważniony jest do obniżania podatku do 
50% podatmkom, zallczony~ do wszyS~kich lub niektórych grup, 
Zlwłaszcza członkom zrzeszen uprawy Zlemi. Członkowie zrzeszeń 
uprawy ziemi w.1950 r. korzyst~li z ulg w wysokości 30 % od po­
datku, przypadającego z gruntow włączonych do wspólnej upra­
wy 44 ~ . Dalsze ulgi zawarte są w rozporządzeniu Ministra Fi­
nansow z 18. X. 1950 1'.45) Podatnikom, którzy w 1950 r., po 
p~zeprowadzeniu indy'widualnych zbiorów, wstąpili do spółdziel­
m prodJukcyjnych i dokonali zespołowo siewów Jesiennych, przy­
znano ulgę w wysokości 50% w stosunku do drugiej raty po­
datku na rok 1950. Podatnikom zaś, którzy w 1950 r., po doko­
naniu indywidualnych siewów jesiennYCh, wstąpili do spółdziel­
ni produkcyjnych, a uiścili drugą ratę podatku, przyznaje się 
ulgę na rok 1951 w wysokości podatku od gruntów obsianych 
jesienią indywidualnie. 

usta:va z roku 1.950 ?owoła~a obywatelskie komisje podatko­
we, kt~rych. zadamem Jest, mIędzy innymi, opiniowanie sprawy 
po'~zszem~ 'podatku od gospodarstw o podstawie opodatko­
wama powyzeJ 360.000 zł, oraz st3lWianie wniosków o obniżenie 
podatku gospodarstwom mało- i średniorolnym. 

Jak z powyższego wynika, podatek gruntowy jest instrumen­
tem, który ma skłonić chłopów do przystępowania do gospo­
~arstw kolektywnYCh. Wspomniałem już, że pOdatek gruntowy 
Jest równocześnie środkiem utrudniania indywidualnej gospo­
dar~i. c.hłopskiej. Służy on mvłaszcza niszczeniu gospodarki za­
mozmeJszych Chłopów. Uprawnienia obywabelskich komisji po­
datkowych wyko!ZJYstywane są do zwiększania obciążeń po-
datkowych gospodarstw tzw. "kułackich". . 

19~40) RozPo3rządzenie Ministra Finansów z 15.IX.1950. nz.U.RP., Nr 43, 
,poz. 92. 

45) Dz.U.R.P., Nr 48, 1950, poz. 438. 
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Interesującą charakterystykę polityki obciążeń podatkowych 
w rolnictwie dał R. Zambrowski, sekretarz generalny P.Z.P.R.: 

"Nie ulega wątpliwości, że w ciągu ostatnich dwóch lat po 
przełamaniu oporu nosicieli prawicowego i nacjonalistycznego 
odchylenia w Partii, polityka ograniczania i wypierania ku­
łactwa uległa zaostrzeniu. W zakresie podatkowym wyraża się 
to 'W' fakcie, że naj biedniejsi chłopi płacą u nas 2 procent od 
przychodowości z 1 ha, a wspomniane 170 tys. naj bogatszych 
chłopów od 17 do 18 procent 'od przychodowości z 1 ha, a ra­
zem z FOR-em (FOR - skrót od "Fundusz Oszczędnościowy 
Rolnictwa" - mój przyp.) do 41,1 % z ha" 46). 

Podat;ek od nabycia praw majątkow;ych 

PrZlepisy, dotyczące podatku od nabycia praw majątkowych, 
zostały określone dekretem z 3. II. 1947 r., ogłoszonyIll. wraz 
z późniejszymi zmianami w roku 1951 47). Wszystkie dane, któ­
re przytaczam poniżej, opierają się na tym dekrecie. 
Obowiązek podatkowy ciąży na osobach fizycznych, praw­

nych, spadkach nie objętych, .spółkach jawnych komandyto­
wych, _oraz naJ spółkach nie będących spółkami handlowymi, 
a przy nieodpłatnym nabyciu również na darczyńcy. Skarb 
państwa 1 podmioty gospodarki uspołecznionej wolne są od 
podatku. 

Przy odpłatnym nabyciu praW' podstawę opodatkowania sta­
nowi wartość tych praw po doliczeniU! wartości ubocznych 
świadczeń i korzyści, a bez odliczenia przej ętych długów i cię­
żarów. Przy nieodpłatnym nabyciu praw podstawę opodatko­
wania stanowi wartość tych praw z odliczeniem długów i cię­
żarów. 

Stopa podatku przy odpłatnym nabyciu praw majątkowych 
wynosi: 

1) 60/0 od nabycia nieruchomości; 
2) 1 % od uznania długu, pożyczki, na:bycia papierów war­

tościowych i najmu lokali; 
3) 0,50/0 od przyrzeczenia nabycia praw majątkowych; 
4) w niewymienionych ;w.ypadkach 2,50/0, gdy nabycie zo­

stało zatwierdzone pismem, a 3,50/0 - gdy nie zostało za­
twierdzone pismem. 

Stopa podatku przy nieod.płatnym nabyciu praJW' majątko­
wych zależy od czystej wartości prawa i od stosunku nabyw­
cy do poprzedniego właściciela. W związku z tą drugą zależ­
nością rozróżniane są cztJery klasy podatników, a mianowicie: 

1) małżonek, dzieci, dalsi zstępni; 
2) rodzice, rodzeństwo, przysposobieni, 

46) Roman Zambrowski. O realizację czołowego hasła PartU na wsi. 
Aktualne zagadnienia poUtykl PartU na wsi. "Nowe Drogi", Nr 5 (23), 
Warszawa, 1950, str. 5I. 

47) Jednolity tekst dekretu z 3.n.1947. Dz.U.R.P., Nr 9, 1951, poz. 74. 
(Złote po reformie systemu pienię~ego). 
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3) zstępni rodzeństwa, pO/lierbi itd., 
4) inni. 

Prawa o czystej wartości poniżej 15.000 zł wolne są od po­
datku. Przykładem rozpiętości stopy podatkowej od praw o war­
tości wrższej są następujące stawki: 

Kl.!. KI. II KI. III KI IV 
--

Czysta wartość prawna od 
15.000 do 30.000 zł ........ 0,50/0 10/0 1,5% 2% 

Czysta wartość prawna ponad 
1.500.000 zł ............... 20 0/0 300/0 40 % 72% 

Podatki terenowe 

Przepisy o podatkach terenowych określa ustawa z 26 II. 
1951 1'.48) . Wszystkie poniższe dane opierają się na tej usta­
wie. 

Rady miejskie i gminne pobierają na rzecz finansów te­
renowych następująoe podatki powszechne: 

a) Podatek od nieruchomości. Obowiązek podatkowy cią­
ży na osobach fizycznych i prawnych, będąCYCh właściciela­
mi lub posiadaczami nieruchomości, oraz na spadkach nie 
Objętych. 

Wolne od podatku są "nieruchomości, stanowiące własność 
państwa a pozostaj ące we władaniu władz 1 urzędów państwo­
wych oraz zakładów lub instytucji państwowych, grunty nie 
zabudowane, nie wchodrz.ące w skład gospodarstwa rolnego, 
które: a) stanowią własność państwa i pozostają we włada­
niu podmiotów gospodarki uspołecznionej z 'wyjątkiem spół­
dzielni, b) stanowią własność przedsiębiorstw, mająCYCh for­
mę spółek prawa cywilnego lub handlowego, w których pań­
stwo, przedsiębiorstwa państwowe albo osoby prawne pra·wa 
publicznego posiadają udział, wynoszący ponad 500/0 kapitału 
zakładowego", nieruchomości Centralnego Związku Spółdziel­
czego, jeśli są podmiotami gospodarki uspołe'cznionej, nieru­
chomości prneznaczone na cele oświatowe, kulturalne itd., oraz 
budynki związane z gospodarstwem rolnym, o ile liczba izb 
w tych budynkach nie przekracza czterech. 
Podstawą podatku jest czynsz. Stopa podatkowa waha się 

od 10/0 do 25 0/0 . Najniższa stopa (1 %) stosowana jest przy wy­
miarze podatku od gruntów. 

b) Podatek od lokali. Obowiązek podatkowy ciąży na oso­
bach fizycznych i prawnych, wynajmujących lokale, ora~ na 
spadkach nie objętych, w skład których wchodzi u~rawmeni: 
do n ajmu. Lokale, zajmowane przez instytucje panstwowe l 

48) Dz.U.R.P., Nr 14, 1951, poz. 110. 
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przez pOdmioty gospodarki uspołecznionej, .wolne są od po­
da;tku. P?dstawą podatku jest czynsz. s topa przy lokalach 
mIeszkamowych wynosi 100 % , gdy czynsz jest sprzed 1. IX. 
1946 r., oraz 10 % w innych wypadkach. Przy lokalach użyt_ 
kowych - stopa podatkowa wynosi od 15 % do 30 % . 

e) Po~atek targowy. Obowiązek podatkowy ciąży na oso­
bach, ~tore ~ezpośrednio trudnią się handlem obnośnym, do­
mOkrąznym Itp. Podatek wynosi od 1,5 zł do 6 zł. dziennie 
(złote po reformie systemu pieniężnego). Uliczna sprzedaż ga­
zet wolna jest od tego podatku. 

Po:v!atowe i miej~k~e rady narodowe mogą ponadto wpro­
WaJdz1C na rzecz swoJeJ gospodarki finansowej jeszcze inne po­
datki terenowe, a więc: 

a) podatek miejski w formie dodatku do podatku od lok'a­
li maksymalnie 100 % tego pOdatku); 

b) p~da~k od zbytu mieszkaniowego, tj. od zbędnych czę­
Scl. mIeszkania z pOWodu zbyt małej ilości osób zamiesz­
kuJących (najwyżej 100 % pOdatku od lokali)' 

c) podatek od psów; , 
d) podatek od polowania i rybołówstwa. 

Wreszcie, terenowe rady narodowe mogą wprowadzić pewne 
opłaty administracyjne i targowe. 

Jak z powyższego wynika, również w stosowaniu podatków 
terenowych występuje dalsze uprzywilejowanie państwa i in­
nyCh "podmiotów " gospodarki uspOłecznionej. 

Podatek wojskowy i podatek od wzoogacenia wojennego 

Dla otrzymania pełnego obrazu systemu pOdatkowego w Pol­
sce powojennej, trzeba jeszcze wspomnieć o podatku wojsko­
'WY!?- z roku 1945 49), nakładającym obowiązek podatkowy na 
męzczyzn od 18 do 55 roku życia nie służących w wojsku (od 
50 zł do 500 zł) rocznie). 
~ównież w roku 1945 wprowadzono jednorazowy nadzwy­

czajnY podatek od WZbogacenia woj ennego 50). Opodatkowa­
niu pOdlegała nadwyżka majątkU, osiągnięta w okresie pomię­
dzy 31. VIII. 1939 r. a 30. VI. 1945 r., o ile przekraczała ona 100 
tys. zł. Stawki wynosiły od 15% przy nadwyżce w granicach 
100.000 - 250.000 zł do 75 % przy nadwyżce ponad 2.000.000 zł. 

Akcyzy 

W obecnym polskim systemie podatkowym nie ma opłat akcy-
zowych, czyli podatków pośredniCh od poszczególnych towarów. 

49) Dekret z 13.1V.1945. Dz.U.R.P., Nr 13, 1945, poz. 74. 
(Złote sprzed reformy systemu pieniężnego). 
50) Dekret z 13.1V.1945. Dz.U.RP., Nr 13, 1945, poz. 72. 
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Prawo akcyzowe ustalone było dekretem z 3. II. 1947 r.51 ) . 

Nakładało ono opłaty akcyzowe na piwo, ~apoje winne, . kwa~ 
węglowy i octowy, bibułki papierosowe, cukier~ sztuczne .sr?dki 
chłodzące, karty do gry i drożdże. Zostało Jednak znleslone 
dekretem o podatku obrotowym z 25. X. 1948 r.52 ) , a opłaty 
akcyzowe zastąpiono bardzo wysokim podatkieI? obrotowym 
od niektórych towarów. Zagadnienie to zostało JUz omówione 
przy chal'akterystyce podatku obrotowego. 

Obowiązek społecznego · oszczędzania 

Wprowadzony w roku 1948 obowiązek społecznego oszczędza­
nia jest formą podatku, a więc powinien być tutaj omówiony. 
Przepisy ,dotyczące obowiązku społecznego oszczędzania, usta­
l<;me zostały ustawą z 3. I . 1948 r.53 ), która była później kilka­
krotnie zmieniana. 

Obowiązkowi społec~ego oszczędzania podlegaj ą: 

a) osoby fizyczne i prawne oraz spadki nie objęte, podlega­
jące podatkowi dochodowemu, jeśli ich roczny dochód 
podatkowy przekracza 360.000 zł 54); 

b) OSOby, podlegające podatkowi od wynagrOdzeń, jeśli wy­
nagrodzenie ich przekracza 30.000 zł miesięcznie( tj . 360 
tysięcy zł rocznie) 55); 

c) podatnicy podatku gruntowego, gdy podstawa opodatko­
wania przekracza 240.000 zł rocznie 50). 

Nie pOdlegają obowiązkowi społecznego oszczędzania, mię­
dzy innymi, Skarb Państwa, przedsiębiorstwa państwowe, 
związki zawodowe i osoby prawne, których dochód przeznaczo­
ny jest na cele kulturalne itp . . 

środki finansowe, pochodzące ze "społecznego oszczędzania", 
gromadzi się w Społecznym Funduszu Oszczędnościowym i prZJe­
znacza na finansowanie inwestycji i na udzielanie pożyczek in­
westycyjnych indywidualnym uczestnikom Funduszu. Uczestni­
cy Funduszu w pewnych wypadkach mają ograniczone prawo 
do podniesienia swoich oszczędności. 

51) DZ.U.RP., Nr 29, 1947, poz. 122. 
52) Dz.U.RP., Nr 52, 1948, poz. 413. 
53) Dz.U.RP., Nr 10, 1948, poz. 74. . 
(Złote sprzed reformy systemu pieniężnego). 
54) Dekret z 25.x.1948. Dz.U.R.P., Nr 52, 1948, poz. 415, z mocą obo-

WiąZUjącą od 1.1.1949. . . 
W roku 1948 dochód, który przekraczał 240.000 zł roczrue objęty był 

obowiązkiem społecznego oszczędzania. 
55) Ustawa. z 4.ILl949. Dz.U.R.P., Nr 7, 1949, poz. 42, z mocą obo-

wiazującą od 1.1.1949. . 
VI roku 1948 wynagrodzenie, które przekraczało 240.000 zł roczme, 

było objęte obowiązkiem społecznego oszczędzania. 
56) Rozporządzenie Rady Ministrów z 23.VII.1950. Dz.U.R.P., Nr 27, 

1950, poz. 253. 
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Fundusz Oszczędnościowy dzieli się na: 

1) Fundusz A - prywatnego przemysłu, rzemiosła i usług; 
2) Fundusz B - rolnictwa; 
3) Fundusz O - pracy najemnej; 
4) Fundusz D - rybołówstwa morskiego 57). 

Ostatnio ogłoszone stawki są następujące: 

Stawki oszczędzania nllJ Fundusz A wynoszą od 2% dochodu 
przy dochodzie rocznym od 360.000 zł do 400.000 zł _ do 15% 
przy dochodzie rocznym ponad 5.400.000 zł 58). 

Stawki oszczędzania na Fundusz B wynoszą od 20% podatku 
gruntowego przy podstawie opOdatkowania podatkiem grunto­
wym od 240.000 zł do 260.000 zł rocznie - do 130% podatku 
gruntowego przy podstawie opOdatkOWania pOdatkiem grun­
towym ponad 460.00Q zł rocznie 59). Struktura. tych stawek 
śWiadczy o tym, że społeczne oszczędzanie w rolnictwie jest 
narzędziem walki z zamożniejszymi gospodarstwami chłopskimi. 

Stawki oszczędzania na Fundusz C wynoszą od 1 % wynagro­
dzenia przy uposażeniu mieSięcznym od 30.000 zł do 42.000 zł _ 
do 3 % przy wynagrodzeniu miesięcznym ponad 60.000 zł 60). 

Stawki oszczędzania na Fundusz D wynoszą - w zależności 
?d klasy kutra - od 0,1 % do 4% kwoty, uzyskanej ze sprzeda­
zy połowu 61) • 

Marek A. RUDZKI. 

57) Ustawa z 29.IU.1949. Dz.U.R.P., Nr 21, Poz. 136. 
Poprzednio Fundusz D był funduszem środków publicznych. 
58) Dekret z 25.X.1948, cytowany powy~ej . 
59) Rozporządzenie Rady MinJstrów z 23.VIL1950, cytowane powyżej. 
60) Ustawa z 4.n.1949, cytowana powyżej. 
61) Ustawa z 29.m.1949, cytowana powyżej. 
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Pieniądz i bankowość 

I. WPROWADZENm 

Rozrachunek gospodarczy 

Wydaje się, że dla zrozumienia systemu finansowego Polski 
współczesnej trzeba zapoznać się z ogólnym zarysem teoretycz­
nej struktury finansów typu "demokracji ludowej". System 
finansowy jest jedną z części składowych tZW. rozrachunku go­
spodarczego. W skład rozrachunku gospodarc:uego wchodzą, 
obok systemu finansowego: 

- system płac, zbUdowany na zasadzie "od kaooego według 
jego zdolności, każdemu według jego pracy", 

- plan kosztów produkcji, oparty o zasadę naj oszczędniej­
szego wykorzystania środków produkcji i realizaCję pla­
nowo ustalonej rentowności przedsiębiorstw, 

- system cen planowych, opartych o zasadę maksymalizacji 
prOdukcji i spożycia, 

- system zachęt (pr-emii i nagród za wydajną pracę i ini­
cjatywę pracowników), 

- rachunkowość kosztów prOdukcji zamykana bilansem wy­
ników. 

Rozrachunek gospodarczy ma swoje oblicze prawne (praw­
ny statut przedsiębiorstw, ich fundusze podstawowe, samoistne 
bilanse itp) i ekonomiczne (systemy płac, cen i premii, 'kre-
dyt, sankcj e) 1) • . 

InI'lymi słowami, rozrachunek gospodarczy ma być ni'ejako 
pl'lmem nadrzędnym i uniwersalZ;'Ym, obejmującrm cało.ś,ć pro­
dukcji w jej ilościowym i jakosciowym składzle, c~łosc kon­
sumpcji (ustalonej przez planowy system cen, płac l oszczęd­

ności), całość zagadnień inwestycji, amortyzacji, kr~d!tu, i ob~ 
rotu pieniężnego. Rozrachunek go~podarczy ~ru słuzyc rown,iez 
jako metoda ogóln'ej kontroli, zarowno 'W' czasle tych procesow, 
jak i po ich ukończeniu, dla celów sprawozdawczych. 

1) Tadeusz Dietrich. Przyczynek do zagadnienia rozrachunku go­
spodarczego i prawa wartości. "Ekonomista", kwartał ITr, War­
szawa, 1950, str. 49-50. 
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System finan,sowy 

W ramach rozrachunku gospodarczego system finansowy ma 
Odgrywać rolę pierwszorzędnej wagi. "Na system finansowy w 
kraja~h demOkracji lUdowej skład'ają się budiet państwowy, 
kredyt i obieg pieniężny. Finanse demokracji lUdowej stanowią 
również -efektywny środek walki klasowej w procesie ograni­
czania i wypierania elementów kapitalistycznych' z polityczne­
go i ekonomicznego życia tych krajów". 
Ukształtowanie się systemu finansowego nastąpiło w wyniku 

upaństwowienia banków, przeprowadzenia reformy pieniężnej 
i reorganizacji kredytu2). 

Ogólna tJechnika tworzenia planu finansowego jest następu­
jąca. 

Plan finansowy (zapotrzebowanie środków pieniężnych :1 
środki do dyspozycji) w zakładach wytwórczych łączy się z 
planem produkcji, tworząc jednolity plan prz:emysłowo-finan_ 
sowy. W wyższych jednostkach planowania liczby planu fi­
nansowego Ulegają uogólnieniu, aż wreszcie plan finansowy 
staje się zestawieniem źródeł pieniężnych i ich redystrybucji w 
skali cał-ego kraju; obejmuje on zarówno środki budżetowe, jak 
i bankowe; jest wyrazem dążenia do sharmonizowania wszyst­
kich grup wydatkowych i dochodowych3 ). 

Do budżetu nie wpłiywa ta część środków kumulowanych 
przez przedsiębIorswa, która jest potrzebna do planowego: 

a) POWiększenIa środków obrotowych, I 
b) powIększenia funduszów premiowych, 
c) rozszerzenIa inwestycji w następnym cyklu produkcyjnym. 
Ogólną zasadą jest, ~ p17!edsiębIorstwa otrzymuj a bez­

zwrotne środki niezbędne dla rozszerzenia produkcji. IImyml 
słowami, rozszerzanie produkcji (inwestycja) jest finansowane 
przy pomocy dotaCji budżetowych, o ile nie występuje samo­
finansowanie Inwestycji przez dane Przedsiębiorstwo. Kredyt 
bankowy nie wchodzi tu w grę. 

Wyposażenie przedsiębiorstw w "normatywne", tj . planowe, 
śr~dki obrotowe (nieZbędne do pOkrywania wydatków produk­
CYJnych do czasu sprzedaży produktu) następuje przy pomocy 
baz:kowyC? operacji kredytowych i dotaCji budżetowych. (Do­
tacJe budzetowe przechc;ctzą przez aparat bankowy, lecz są bez­
zwrot?e.) FuZ;kcJą kapItału Pożyczkowego (kredytu bankowe­
go) Jest, wyrownywanie okresowych braków kapitałowych W' 

poszczegolnych gałęziach wytwórczości. Plan kredytowy, regu­
lUjący rozdział kredytów obrotowych, jest częścią planu fi­
nansowego. 

Ceny są ustalane planowo. Cena zawiera trzy elementy: 
koszt Własny, pOdatek Obrotowy i zysk. Wysokość planowanego 
zysku zależy od planowych zamierzeń inwestycyjnYCh, tj. od-

2) Teodor Kończal. System finansowy w krajach demOkracji ludo­
wej. "Zycie Gospodarcze", Nr 15 (111), Warszawa, 1950, str. 789. 

3) Dietrich. Przyczynek itd., str. 62. 
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powiada planowanej szybkości akumulacji. Podatek obrotowy 
"stoi na straży określonego przez plan zysku". Za pomocą po­
datku obrotowego następuje przekazanie części produktu do­
datkowego (przyrostu dochodu narodowego) do centralnych 
funduszów spOłecznych. 

Emisje pieniężne i obrót gotówkowy (plan kasowy) nie są 
po prostu częściami planu kredytowego, lecz planem odrębnym 
pod względem metody budowy. Bank emisyjny jest centralą 
rozrachunkową całości gospodarstwa narodowego i przecho­
dzą przez niego, w takiej czy innej postaci, wyniki operacyjne 
całego aparatu finansowego, zarówno w dziedzine kredytu, jak 
i obrotu go.tówkowego. Wszystkie przedsiębiorstwa, zakłady itp. 
muszą wpłacać nadwyżkę gotówki ponad planowane "pogoto­
wie kasowe" do ·banku. Wydatki gotówkowe, przewidziane 
w planie kasowym, obejmują płace, zasiłlki, dostawy rolnicze, 
uposażenie wojska itd. Dochód' gotóWkowy pochodzi z wpły­
wów ze sprzed~ detalicznej, transportu, podatków, opłat za 
usługi przedsiębiorstw użytecznOŚCi publicznej itd. Tak więc, 
plan kasowy musi łączyć się z zestawieniem dochodów i wydat­
ków pieniężnych ludności, obejmując wzajemne świadczenia 
przedsiębiorstw i ludności. 

Emitowanie lub wycofywanie pieniędzy z obiegu jest zależne 
od wyników obrotów płatniczych pomiędzy przedsiębiorstwami 
i instytucjami a ludnością. Stąd plan kasowy wypływa z planu 
zatrudnienia, fun'CLUSZu płac, budżetu państwa, planu kre­
dytowego, planu podatkowego, planu obrotu towarowego, 
planu produkcji rolnej i innych planów, zawierających bez­
pośrednie lub pośrednie 'wyniki kasowe. Plan kasowy musi rów­
nież przystosowywać się do zmian w szybkości obrotów w apa­
racie handlowym. 

Plan kasowy ma być czynnikiem kontroli i harmonizacji pod­
stawowych elementów gospodarczych, a przede wszys1ikim fun­
duszu płac, masy towarowej (w detalu) i płatności podatko­
wych4). 

Tezy 

Starając się trzymać możliwie ściśle wypowiedzi, formuło­
wanych przez niekórych z przodujących ekonomistów w Pol­
sce, przedstawiłem powyżej zarys "idealnej" struktury finan­
sów i polityki finansowej kraju typu "demokracji ludowej". 

Opisując na następnych stronicach taJktijrczny rozwój i obec­
ny stan rzeczy w dziedzinie finansów Polski współczesnej, bę­
dę starał się przedst8iwić i uzasadnić następujące tezy: 

1) Formillowanie całości polityki i przekształcanie struktury 
finansowej następowałO stopniowo, przy czym za datę 
wyjściową przyjąć można trzeci kwartał 1947 r., a za czas 
zasadniczej fazy ewolucji - przełom lat 1950 i 1951, w 

4) Dietrich. Przyczynek itd., str. 64-75. 
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szczególności, o ile chodzi o dziedzinę finansowania i kon­
troli inwestycji. 

2) U.d~rza stałe wzmagani:e się reglamentacji urządzeń i prze­
plSOW, dotyczących zarówno gospodarki kredytowej, jak i 
obrotu gotÓWkowego. 

3) Można zauważyć rosnącą centralizację całego systemu 
pl!,Ulowania, budżetowania, finansowania i kontroli, przy 
czym zasadnicze środki dyspozycji politycznej i banki 
ogarniają coraz szersze pole bezpośredniego działania. 

4) Uderzając~ jest, że przy ogromnie zacieśniającej się 
kontroli fmansowej kładzie się coraz większy nacisk na 
planowanie rzeczowe (ilościowe) i na sprawozdawczość 
rzeczową, zwłas~cza w dziedzinie inwestycji, co wskazywa­
łOby, przy pełnej centralizacji systemu budżetowego i ban­
kowego, na następując:e fakty: 

a ) doświll:dc~enia trzechlecia 1947-50 ,w;ykazały, że pla­
n?warue l sp~awozdawczość finansowa nie są zupeł­
me zadawalające; 

b) plan .sześcioletni jest w pewnym, dość dużym, stop­
niu fmansowany przez inflację przymusowe oszczę 
dz~ie i " dobrowolni~ " deklaro~ane tygodnie bezPłat= 
neJ pracy: d? czego Je~zcze powrócę 'WI tej części pra­
cy, w .~toreJ będę zajmował się finansowaniem in-
westYCJI. . 

5) ~ożna su:werdzić, że upodabnianie się całości struktury 
fmansoweJ do _~truktury typu SOwieckiego posunęło się bar­
dzo daleko. ś.wladczą o tym takie fakty, jak np.: 

a) upodobnianie się Narodowego Banku Polskiego do 
Gosbanku, 

b) zanikanie pojęc.ia "zyskowności" inwestycji, ·w sensie 
przez ~~s przy] ętym, a to na skutek pełnej regla­
mentacJ~ kredytu w/g planu a priori, 

c) tendenCJe do planOWania emisji w ramach te 'i 
~wantytatywnoej, co jest zrozumiałe przy silnych ~~l_ 
~en~a~h do o.sią~i~.ia pełnej kontroli nad obrO'tem 

re y owym l pleruęznym W ramach planu fin ansO'-
weg? (do tezy tej powrócę gdy będę mówił l 
wamu emisji) . ' o p anO'-

II. POLITYKA FINANSOWA POLSKI POWOJENNEJ 

t Politykę finansową Polski powoj ennej można by pOdzielić na 
rzy okresy: 

1) Okres przygotowawczy rozpoczynający się w chwili uwol­
nienia terenów polskich od okupacji niemieckiej i trwają­
cy do drugiegO' półrocza 1947 r. 

2) Okres reform trwający od ogłoszenia uchwały Rady Mi­
nistrów w sprawie zasad systemu finansowego (21.8.1947 
r .) do ustawy o zmianie systemu pieniężnego (28.10.1950 r.). 

3) Okres ·bieżący, który trwa od końca 1950 r. - zacieśnia-
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nia kontroli 1 zwiększania centralizacji w celu jak naj­
śCiślejszego zbliżenia się do "idealnego" systemu finan­
sowego, opisanego na wstępie. 

Okres przygotowa.wczy 

Okres przygotowawczy był zapo~zątkowany os~ ~abiegiem 
deflacyjnym (,w sllyczniu 1945 r. , kiedy to obieg pleruęzny ogra­
niczono do 1/3>. Z czterech głównych działów p~lityki f~anso­
wej tego okresu (bud"żet państwowy, kredyt krotkotermmowy, 
kredyt średnioterminowy i finanso~anie obrotóv.;- zagran.icz­
nych), deficyt budżetowy i ekspansJ.a ,kredytu. kr?tkotermm~­
w-ego były początkowo zasadniczymI srodk~ml fmans~w~rua. 
Kredyt średnioterminowy pojawił się zasadmczo w drugIej p~­
łowie 1946 r. Również w 1946 r. rośnie r€latywne ~aczeme 
emisji gospodarczych w antycypacji wzrostu prO~ukcJI a kur­
czą się emisje skarbowe (zadłużenie skarbu panstwa n a po­
krycie wydatków bieżących). 

Poniżs:z.e zestawienie daje pewien obraz ogóln'ej sytuacji: 

Deficyt budżetowy 
w mld. zł bież.) 

Emisje gospodarcze 

II półrocze 1944 r. - 0,6 
1945 r. - 15,6 

I kwartał 1046 r . - 3,9 
czerwiec 1945 r. - 12,8 % ogóln. em. 
czerwiec 1946 r. - 57,7 % ogóln. em. 

Okres ten (1945-46) charakteryzuje " drenaż" ryn'ku fina~­
sowego przy pomocy silnego nacisku podatkowego, wysokIe 
wply.wy monopolowe, ŚCiąganie nal'eQmości za ro~prowadzru:e 
dostawy U.N.R.R.A., pożyczki we~ę~rzn.e, sp:ze?az przez pan-
stwo mienia opuszczonego i poruemleckiego ItdO). • 

W dziedzinie bankowości proces upaństwowienia posunął SIę 
dość daleko nawet w tym okresie przygotowawcZJ'll7' Prz~de 
wszystkim powołano do życia Narodowy Ba~k P?lskI6 ), ktory 
już od lutego 1946 r. wkracza; na drog~ be~osrednlego kredyto­
wania przemysłu państwowego, opierając SIę w. dalszy:u r.ozw~­
ju na wzorach Gosbanku. Nastąpiła stopmoy.ra llk~dacJa 
(faktyczna, a częściowo i formalna) prywatnych. mstytucJI b~n­
kowych z wyjątkiem Banku Handlowego S.A. l Ba~ku Społ~~ 
Zw. Zarobkowych w Warszawie. Została uruchomIOna częsc 
przedwojennego państwow€go aparat.u bank0V:'ego (B~nk Go­
spodarstwa Kraj owego jako bank m~~stycYJny, . Panstwowy 
Bank Rolny, Pocztowa Kasa Os~cZędnOSCI) oraz sie~ Komunal­
nych Kas Oszczędności z dWIema centralami fmansowymI 
(Państwowy Bank Komunalny w Warszawie i Komunalny 

5) Dr Kazimierz Secomski. Proble~y polityki finansowej w Pol-
sce. ":tycie Gospodarcze", Nr 2, KatOWice, 1947, str. 5-8. . U 

6) Dekret z d~. 15. I. 1945 r. o Narodowym Banku Polskun, Dz. • 
R. P., Nr 2, 1945, poz. 14. 
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Bank Kredytowy w Poznaniu). utrzymano prred.wojenną Cen­
tralną Kasę Spółek Rolniczych, która następnie została pOłą­
czona z Bankiem " Społem " pod nazwą Banku Gospodarstwa 
SpółdzielcZiego (300 Oddziałów) 7). 
Nastąpiła swego rodzaju specjalizacja banków według wy_ 

mienionych poniżej czterech grup z Narodowym Bankiem Pol­
skim na czele: 

Narodowy Bank Polski - instytucja emisyjna, udzi'elająca 
również kredytu krótkoterminowego dla przemysłu państwowe­
go, ponadto: 

1) trzy banki państwowe: B.G.K. - inwestycje, P.B.R. _ 
kredyt rolniczy i Pocztowa K.O. - akumulacjru oszczęd­
ności, 

2) bank komunalny z siecią komunalnych kas oszczędności, 
3) centralny bank spółJdzielczy w siecią oddziałów regional­

nych, 
4) dwa banki sektora prywatnegoS) . 
W okl'esie tym "c·elem polityki finansowej było zmobilizo­

w:anie i wykorzystanie rezerw gospodarczych kraju ... ", a 
rownolegle do tego rozwijał się proces upaństwowienia ban­
ków. Państwo dostarczało aparatowi finansowemu środków w 
postaci bądź to depozytów i środków bieżących instytUCji i 
przedSiębiorstw państwowych, bądź też w postaci bezpośred­
nich lokat skarbowych9). 

Okres Ileform 

Ustalenie zasad systemu finansOW'ego. Wydaje mi się słusz­
ne uważanie uchwały Rady Ministrów z 21.8.1947 r. o zasadach 
systemu finansowego za punkt zwrotny w polityce finansowej 
Polski POwojennej. Uchwała ta ustaliła zasady systemu finan­
s0'Yego, ~t?ry z pewnymi modyfikacjami istnieje iW chwili obec­
neJ, okreshła zasady planowania finansowego, rolę aparatu ban­
ko~ego w s~stemie finansowym, zasady kredytowania i rozli­
czen. przedSIębiorstw państwowych, wreszcie dała, w pewnym 
StenSle, wytyczne r eform bankowych i reform systemu kredy-owego. 

Najistotniejsze postanowienia uchwały można przedstawić 
następująco: . 

1) Us~alono istotę, zasięg i tryb uchwalania państwowego 
planu fmansowego, jako części składowej narodowego planu 
gOSPodarczego . 

. Po.dkreślono konieczność centralnej koordynacji dysponowa­
nl~ srodkami pieniężnymi na zaspakajanie potrzeb finansowych 
panstwa, związków publiczno-prawnych i gospodarki narodo-

W
7) Jan KizIer. Reforma bankowa. ":tycie Gospodarcze", Nr 7, 
arszawa, 1951, str . 399. 
8) Jeny Lubowield. Upaństwowienie banków. "Zycie Gospodar­

cze", Nr 2, Katowice, 1949, str. 58. 
9) Kizler. Reforma. bankowa itd., str. 400. 
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wej. Formalnym wyrazem tej koordynacji jest państwowy plan 
finansowy. 

Plan ten łączy trzy plany odcinkowe, które obejmują: 
- budżet państwowy i budżety samorządowe, 
- plany finansowe przedsiębiorstw państwowych, 
- plan spółdzielczości, kredytowy, kasowy i inne. 
2) Ustalono zasad}'l planowej gospodarki finansowej (obrót 

bezgotówkowy, wzajemne kredytowanie, finansowanie inwes­
tycji itd.>. 

3) Określono rolę aparatu finansowego, jako organu plano­
wej gospodarki finansowej (aparat budżetowy, kredytowy, oraz 
spółdzielczy, wyposażone w szerokie uprawnienia do k~ntroli? 

4) Określono rolę banków w systemie finansowym l podZlał 
ich kompetencji (Obowiązek sporządzania planu kasowego i 
kredytowego, kontrola wykonania planów). 

5) Ustalono zasady systemu finansowego w odniesieniu do 
przedsiębiorstw państwowychlO) . 

Jest rzeczą charakterystyczną, ,że niektórzy ekonomiści w 
Polsce omawiając implikacje planu finansowego bezpośrednio 
po jego ogłoszeniU kładli nacisk na ta,kt, że IW "dotychczaso­
wym ujęciu (tj . przed 21.8.1947 r.) narodowy plan gosp!"darczy 
miał w zasadzie konstrukcję rzeczową ... (elementy: 1losc i ja­
kość pracy ludzkiej, zdolności prodUkcyjne zakładów, surow­
ce itd'), podCzas gdy plan finansowy ma na celu sharmonizo­
wanie i połączenie rzecZowych planów odcinkowych oraz ust~­
lenie sposobu ich realizacji w ramach gospodarki pienięz­
nejll) ". 
Będę miał sposobność wykazać, że ~e~ Systet;t planow~nia i 

sprawozdawczości (w kategoriaCh pieruęznych) Jest obecme po­
ważnie krytykowany, zwłaszcza w dziedzinie planowania i spra­
wozdawczości inwestycyjnej12). 

W dziedzinie organizacji bankowości uchwała przewidywała, 
że: 

- Narodowy Bank Polski - posiada monopol emisji, finan­
suj'e bezpośrednio obroty przedsiębiorstw, objętych planem 
finansowym i pośrednio (przez instytucje kredytowe) -
inne przedsiębiorstwa (zarówno obroty> jak i IDWlestycje), 

- Bank Gospodarstwa Krajowego - jako centralna insty­
tucj a kredytu średnioterminowego 1 długoterminowego 
(inwestycje) - działa jako techniczno-finansowy wyko­
nawca planu inwestycyjnego, 

10) Bronisław Blas. Zasady systemu finansowego. "Wiadomości 
Narodowego Banku Polskiego '! , Nr 10, Warszawa, 1947, str. 30-3~ . 

11) Mieczysław Kucharski. Pieniądz l kredyt w planie fmanso­
wym. "Wiadomości Narodowego Banku Polskiego ", Nr 11, Warsza. 
wa. 1947, str. 58.59. te fi 

Dr F. Czerruchowsk!. Z'l.dan;'\ b'm1<ńw na tle zasll;~ sys mu -
nansowego". Wiadomości Narodowego Banku Polskiego, Nr 12, War­
szawa, 1947, Btr. 7-13. 951 

12) Np.: Dr Kazimierz Secomski. Plan inwestycyjny na rok l • 
"Zycie Gospodarcze", Nr 3 (123), Warszawa, 1951, str. 133. 
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- Państwowy Bank Rolny - finansuje wytwórczość, zbyt 1 
inwestycj e rolnictwa. 

- Pocztowa KasaJ Oszczędności - administruje pocztowym 
obrotem bezgotówkowym 1 jest zbiornikiem środków pie-
niężnych. . " 

- Bank Gospodarstwa Spółdzielczego - finanSUje społdZlel­
nie. 

- Bank Handlowy i Bank Związku Spółek Zarobkowych -
finansują obroty przedsiębiorstw prywatnych. 

- Banki Komunalne - finansują związki samorządowe 1 
instytucje użyteczności publicznej. 

- Spółdzielnie finanSują obroty udziałowców. 

Reforma. bankowa z dn. 25.10.1948 r. Wytyczne, zawarte w 
"zasadach systemu finansowego ", znalazły prawie pełne urze­
czywistnienie w reformie bankowej 7J dn. 25.10.1948 r.13) 

Najistotniejs:re punkty tej reformy można by ująć następu-
jąco: 

1) Zostaje stworzony system 6 bankówl państWOWYCh, który 
składa się z dwóch banków ogólnych, trzech centrali dr ugiego 
rzędu i Powszechnej Kasy Oszczędności. 

Banki ogólJ1ie: 
a) Narodowy Bank Polski, o sytuaCji wyrażnie nadrzędnej w 

dziedzinie regulowania obiegu pieniężnego i Jaedytu. 
N.B.P. staje się bankiem banków, sporządza ogólne plany 
dla całości gospodarki narodowej. Pozostaje również ban­
kiem bezpośrednio operacyjnym w zakresie dostarczania 
środków obrotowych przedsiębiorstwom państwowym. 

b) Bank Inwestycyjny sta,je się niejakO drugim bankiem 
centralnym, przejmując od Banku Gospodarstwa Krajo­
wego finansowanie inwestycji; ma on również kumulować 
środki inwestycyjne i kontrolować ich użycie. 

c) POwszechna Kasa OszczędnOŚCi przejmuje działalność do­
tYChczasowej Pocztowej Kasy OszczędnOści, tracąc dział 
ubezpieczeń n a: życie na rzecz Państwowego Zakładu 
Ubezpiec:reń WzajemnYCh. 

Banki specjalne (centrale drugiego rzędu): 
a) Bank Rolny _ finansowanie i kontrola finansowa obro­

tów i inwestycji rolniczych; 
b) Bank Komunalny _ finansowanie i kontrola finansowa 

obrotów i inwestycji instytucji i przedSiębiorstw samorzą~ 
dowych; 

c) Bank Rzemiosła i Handlu - finansowanie i kontrola fi­
nansowa w zakresie kredytów obrotowych dla rzemiosła, 
drObnego przemysłu i handlu; finansowanie inwest.ycji, 
zleconych przez Bank Inwestycyjny; nadzór na.d mieJski­
mi spółdzielniami kr-edytowymi. ----

13) Dekret z dn. 25. 10. 1948 r. o reformie bankowej, Dz. U. RP., 
Nr. 52, 1948, poz. 412. 
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N.b. zamierzone było stworzenie Banku Handlu Zagranićz­
nego dla finansowania przedsiębiorstw handlu zagranicznego 
oraz USług portowych i morskich. 

2) Wszystkie dotychczas istniejące instytucje kredytowe, 
bankowe itp., z wyjątkiem Banku Polskiego S.A. i Banku Pol­
ska Kasa Opieki S.A., przechodzą w stan likwidacji, przekazu­
jąc aktywa i passywa instytucjom WSkazanym przez Ministra 
Skarbu. 

N.b. ogółem 8.645 instytucji, towarzystw kredytowych, ban­
ków i różnych przedsiębiorstw bankowych (kantorów wymiany, 
kas pożyczkowych, domów bankowych, spółek akcyjnych, lom­
bardów, spółdzielni kredytowych, komunalnych kas oszczęd­
ności) zostało zlikwidowanych formalnie lub praktycznie14). 

3) utworzono system trzech rodzajów spółdzielni kredyto­
wych: 

a) gminne kasy spółdzielcze, obsługujące jedną lub parę 
gmin (nadzór: Bank Rolny); 

b) miejSkie spółdzielnie, obsługujące związki i organizaCje 
zawodowe (nadzór: · Powszechna Kasa Oszczędności); 

c) pracownicze kasy spółdzielcze, obsługujące rzemiosło w 
miastach (nadzór: Bank Rzemiosła i Handlu). 

Ogólnie rzecz biorąc, dekret ten nigdy nie był w całości wpro­
wadzony ,w życie, a realizacja niektórych jego postanowień za­
brała dość dużo czasu. 

Likwidacja instytucji i przedsiębiorstw kredytowych i ban­
kowych, której zasady zostały podane w uzupełniaj ących prze­
pisach prawnych15) zajęła około 18 miesięcy, przyczym rolę 
likwidatora spełniał Bank Gospodarstwa Krajowego pod nad:" 
zorem Komisarza Rządowego, mianowanego przez Ministra 
Skarbu. 

NoWle banki państwowe rozpoczynały swoją działalność 'W 
okresie od listopada 1949 r. do stycznia 1950 r., przejmując 
agendy, aktywa i passywa od swoich poprzedników. Wspomnę, 
że Bank Gospodarstwa Spółdzielczego przeszedł w stan likwi­
dacji 1. 1. 1950 r., przekazując swe agendy Narodowemu Bąnko­
wi Polskiemu i innym bankom16). 

Likwidacja Komunalnych Kas Oszczędności i przekazywanie 
ich agend itd. Bankowi RolU'emu i Bankowi Rzemiosła i Han­
dlu przeCiągnęły się do połowy 1950 r.17). 

Zmianom w organizacji bankowości towarzyszyły przemiany 
w strukturze gospOdarczej, częściowo wpływające na sposób 
wykonania dekretu z dn. 25.10.1948 r., a czę~ciowo warunkowa-

14) Kizler. Reforma. bankowa itd., str. 400. 
15) Dekret z dn. 25. 10. 1948 r. o zasadach i trybie likwidacji nie­

których przedsiębiorstw bankowych, Dz. U. R. P., Nr 52, 1948, poz. 410. 
Dekret z dn. 25. 10. 1948 r. o zasadach i trybie likwidacji i niektó­

rych instytucji kredytu długoterminowego, Dz. U. R.P., Nr 52, 1948, 
poz. 411. 

16) Dz. U. R.P., Nr 63. 1949, poz. 509. 
17) Dz. U. R.P., Nr 50, 1950, poz. 160. 
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n.e większą centralizacją systemu bankowego, stworzonego przez 
reformę. Wspomniany powyżej Kizler pisze: 

"drobno-kapitalistyczne elementy, zanikają stopniowo i miej­
sce ich zajmują przedsiębiorstwa handlu uspołe~znionego ... 
podobnie dzieje się w rzemiośle i przemyśle ... mieJskie spół­
dzielnie nie powstają .w ogóle. Bank Rzemiosła i Handlu ni<e 
ma pola do działania; bank ten faktycznie przestaje istnieć ... " 

"Cały pion uspołecznionej gospodarki w zakresie finanso­
wania i kontroli środków obrotowych zostaje objęty działalnoś­
cią Narodowego Banku Polskiego, natomiast zadanie kontrolo­
wania inwestYCji zaChOWuje Bank Inwestycyjny, NarOdowy 
Bank Polski lcształtuje WiY'raźnie zasadnicze funkcje banku 
SOCjalistycznego. W roku 1949, a w szczególności w roku 1950, 
Na~odowy Bank Polski kredytuje i kontroluje działalność wszy­
~tklCh samodzielnych organizacji, gromadzi środki, przestrzega 
Jedności kasowej i jednOŚCi rozrachunku ... w 1950 roku Na­
rodowy Bank Polski rozszerza sieć swych placówek do szczebla 
powill;tu ... r~ali~ując zasadę jedności kasowej, Narodowy Bank 
PolskI przeJmuJe obsługę kasową Banku Inwestycyjnego, ca­
łego ap~rat? .Banku Rolnego, a od 1.1.1951 Banku Komunal­
nego. ~owmez od 1. I .. 1951! Naro,dOWY Bank Polski przejmuje 
całk0":ltą ObSługę budżetu l wspołdziała w kontroli jego wy­
ko.~ama ... w Na~'odowym .Banku Polskim Skupiona zostaje ca­
łos<: ro?rachunkow ? .budzetem, z ludnością, pomiędzy organi­
zaCJamI społecznYmI l zagranioą. "18) 

Przemiany te łączyły się ściśle z reformą budżetową w 1950 
r. i były wyrazem konsekwentnego dąi.enia do uczynienia z 
Narodowego Banku Polskiego polSkiego odpOWiednika Gosban­
ku. 

Ustawa o obowiązku uczestniczenia w obrocie bezgotówkowym. 

Wyrażenie "całość rozrachunków " nabiera właściwego sensu, gdy 
weźmie się pod uwagę, że od 1949 r. istnieje 'w Polsce "obo­
wiązek uczestniczenia w obrocie bezgotówkowym"19). 
Obowiązkowi uczestniczenia w obrocie ·bezgotówkowym pod­

legają, między innymi, wszystkie przedsiębiorstwa państwowe, 
s~ołeczne, samorządowe i spółdzielcze, urzędy, banki, instytu­
cJe ubezpieczeniowe oraz wszystkie inne przedsiębiorstwa, za­
kłady i osoby, jeżeli są ' zobowiązane do prowadzenia ksiąg 
handl~wYCh lub ksiąg uposażenia. Wszystkie te instytucje mu­
szą mleć konto bankowe w jednym banku lub spÓłdzielni kre­
dytowej i muszą regulować swoje rozrachunki drogą przele­
wów bankowych lub czekami rozrachunkowymi, z wyjątkiem 
drobnych .wpłat i wypłat (do 300 zł obecnych), wynagrodzeń 
za pracę , usługi rzemieślników, zakupy wyrobów rolniczych 
bezpośrednio od' producentów itp. 

Zasoby gotówkowe, które przekraczają tzw. pogotowie kaso­
we (ustalone rozporządzeniem Ministra Skarbu na 1.000 zł 

18) Kizler. Reforma bankowa itd., str. 400 oraz 410-11. 
19) Ustawa z dn. 1. VII. 1949 r. o obowiązku uczestniczenia w obro­

cłe bezgotÓWkOWym, Dz. U. R.P., Nr 41, 1949, poz. 294. 
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obecnych) 20) muszą być wpłacane do banku najpóźniej następ­
nego dnia po ich powstaniu, przyczym za pogotowie kasowe 
uważa się gotówkę w kasie głównej i w kasach podręcznych. 

Narodowy Bank Polski jest odpowiedzialny za nadzór nad 
całością obrotów bezgotówkowych (powołanie stałej komisji 
międzybankowej, prowadzenie i centraJizowanie rozrachunków 
międzybankowych itp.). 

III. POLSKA W 1951 R. 

B. SYSTEM BANKOWY 

Druga reforma bankowa (z dn. 22.3.1951 r.) 

Jeśli weźmie się pod uwagę opisane powyżej tendencje roz­
wojowe, nie będzie przesadą twierdzenie, że druga reforma 
bankowa21) była logicznym i konsekwentnym krokiem w kie­
runku osiągnięcia ideału leninowskiego banku socj alistyczne­
go: 

"Jedyny, najpotężniejszy ~ potężnych Państwowy Bank z od­
działami w każdej gminie, przy każdej fabryce, to 9/ 10 socja­
listycznego aparatu - to ogólno-państwowa rachunkowość, 
ogólny państwowy rozra.Ghunek w produkcji i dystrybucji pro­
duktów, to można powiedzieć, coś w rodzaju kośćca socjalis­
tycznego społeczeństwa "22). 

Najważniejsze punkty reformy z dn. 22.3.1951 r. przedstawia­
ją się następująco: 

a) NARODOWY BANK POLSKI jest centralnym bankiem 
państwowym, powołanym do regulowania obiegu pieniężnego 
i kredytu oraz do przeprowadzania rozrachunku pieniężnego w 
obrotach krajowych i zagranicznych. 
Sporządza on plan kasowy i kredytowy dla gospodarki na­

rodowej, plan obrotów płatniczych z zagranicą oraz planowy 
i sprawozdawc~ bilans płatniczy, jak również inne pl'any zle­
cone przez Ministra Finansów. 

Wykonuje plany w zakresie własnej działalności oraz kon­
troluje wykonanie planów przez inne banki i jednostki gospo­
darcze. 

Emituje znaki pieniężne w ramach planu kasowego. 
Gromadzi ,wszystkie wolne środki gospodarki narodowej. 
Finansuje gospodarkę narodową w ramach planu finanso-

wego, udzielając kredytów obrotowych jednostkom gospodar­
czym oraz kredytu innym bankom. 

20) Rozporządzenie Ministra Skarbu z dn .. 6. VIII. 1949 r. w spra­
wie wykonania ustawy z 1. VU. 1949 r. o obowiązku uczestniczenia w 
obrocie bezgotówkowym, Dz. U. R.P., Nr 46, 1949, poz. 349. 

21) Ustawa z dn. 22 marca 1951 1". o zmianie przepisów reformy 
bankowej, Dz. U. R.P., Nr 18, 1951, poz. 143. 

22) Lenin, cytowany wart. Kiziera. Reforma bankowa itd., str. 400. 

PIENIĄDZ I BANKOWOść 283 

Kontroluje jednostki gospodarcze finansowane przez siebie 
oraz inne w/g polec:eń Ministra Finansów. 
Wykon~e Obsługę kasową budżetu i współdziała w kontroli 

nad jego wykonaniem. 
Współdziała w kontroli nad przestrzeganiem zasad rozra­

chunku gospodarczego. 
Organizuje i przeprowadza rozliczenia pomiędzy organizacja­

mi, przedsiębiorstwami i instytucj ami. 
Czuwa nad realizowaniem i rozwijaniem obrotu bezgotów­

kowego. 
Przeprowadza rozliczenia z zagranicą i finansuje handel za­

graniczny. 
WykonUje inne zadania zlecone przez Ministra Finansów. 

b) INNE BANKI PAŃSTWOWE MAJĄ NASTĘPUJĄCE ZA­
DANIA: 

Bank Inwestycyjny finansuje inwestycje, z wyjątkiem 
tych inwestycji, do finansowania których powołantel są inne 
ban'ki. 

KontrOluje on finansowo i technicznie wykonywanie inwes­
tycji finansowanych przez siebie. 

Finansuje i kontroluje (w zakresie inwestycji finansowanych 
przez sLebie) przedsiębiorstwa, któr:e zajmują się wykonywa­
niem zadań inwestycyjnych. 

Ba.nk Rolny finansuje rolnictwo w zakresie inwestycji i kre­
dytów Obrotowych, oraz kontrOluje gospodarkę finansową rol­
nictwa. 

Kontroluje finansowo i technicznie wykonywanie inwestycji 
finansowanych przez bank. 

Finansuj:e i kontroluje (w zakresie inwestycji finansowanych 
przez siebie) prredsiębiorstwa zajmujące się wykonywaniem 
zadań inwestycyjnych. 

Bank Komunalny finansuje i kontroluje finansową gos'p0 -
darkę eksploatacyjną w dziedzinie gospodarki komunalneJ w 
zakresie ustalonym przez Ministra Finansów. . 

FinanSUje inwestycj:e i kapitalne remonty w dziedmme go-
SPodarki komunalnej. . 

Kontroluje finansowo i technicznie wykonywanie inwestYCJi 
i kapitalnych remontów finansowanych prze~ bank. . 

FinanSUje i kontroluje przedsiębiorstwa, ktore realiZUJą in­
westycje w zakresi'e inwestycji finansowanych przez bank. 

Powszechna Kasa Oszczędności gromadzi indywidualne 
oszczędności pieniężne j wykonuje czynności związane z obro­
tem przekazowo-czekowym w kraju. 

Na czele każdego z banków stoi dyrektor, który ki~ruj~ sa­
modzielnie działalnością banku i jest za nią Odp,owledzlalny. 
Dyrektora powołuj e i odwołuj e Prezes Rady Ministrow na :w~io­
sek Ministra Finansów. W imieniu banku mogą składać oS~lad­
czenia osoby upoważnione: dyrektor, jego zastępcy, upowaznie-
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ni pełnomocnicy. Księgi banków, wyciągi z tych ksiąg itd. ma­
ją moc prawną dokumentów pUblicznych. 

Minister Finansów m02Je zlecać bankom wykonywanie czyn­
ności bankowych, nie przewidzianych ustawą oraz powierzać 
im administrację wszelkich funduszów. Minister Finansów, w 
porozumieniu z przewodniczącym Państwowej Komisji Plano­
wania GospOdarczego, przydziela bankom państwowym środki 
potrzebne do wykonania ich zadań. 

c) BANKI AKCYJNE I GMINNE KASY SPóŁDZmLCZE: 
Spośród istniejących banków akcyjnych czynności bankowe 

mogą wykonywać wyłącznie następujące banki: 

Bank Handlowy w Warszawie S.A. w zakresie obrotów z za­
granicą, ustalonym przez Ministra Finansów. 

. Bank Polska Kasa Opieki S. A. w zakresie obrotów z zagra­
nIcą , ustalonym przez Ministra Finansów. 

Gminne kasy spółdzielcze powołane są do finansowej obsłu­
gi potrzeb rolnictwa na terenie jednej lub kilku gmin i stano­
wią organ pomocniczy Banku Rolnego. Bank Rolny jest cen­
tralą organizacyjną, finansową i rewizyjną gminnych kas 
spółdzielczych. 

d ) WKŁADY OSZCZĘ:DNO~CIOWE są wolne od zajęcia są­
dowego i administracyjnego do wysoko$ci 3 tys. zł; korz;ystają 
z bezpieczeństwa prawnego i są poręczone przez państwo. In­
formacje o wkładach oszczędnościowych osób prywatnych udzie-
lane są tylko sądowi lub prokuratorowi. . 

Ocena systemu bankowego stworzonego pl"ęZ drugą reformę 

Pozycja Narodowego Banku POlskiego w chwili obecnej jest 
niewątpliwie pokrewna pozycji Gosbanku w Z.S.S.R.: 

"funkcje Gosbartku " Obejmują kredytowanie wszystkich gałę­
zi gospodarki narOdowej, ich rozrachunki, organizację obrotu 
b~zgo.~ówkowe~o, wyko~anie budżetu, analizę planów orga­
mzacJI, urzędow i mimsterstw oraz sprawdzanie ich rachun­
ków.23 ) " 

Bank Inwestycyjny - w związku z ześrodkowaniem decyzji 
finansowych i kontrolnych w NarOdowym Banku Polskim _ 
utracił swą pozycję "drugiego banku centralnego", jaką dawał 
mu dekret z dn. 25.10.1948 r . Koncentracja wszystkiCh środków, 
~arówno obr( ~owych j'ak inwestycyjnych, jest monopolem Naro­
dowego Banku Polskiego. Warto porównać tutaj obecne stano­
wisko Banku Inwestycyjnego ze stanowiskiem przqznawanym mu 
przed drugą reformą, a mianowicie wówczas Bank Inwestycyj-

23) Lubowick1. Upaństwowienie itd., str. 57. 
Marian Frank. Trzydzieści lat finansów radzieckich. ":!:ycie Go­

spodarcze", Nr 2, Katowice, -1949, str. 895-6, gdzie cytowani są,: eko­
nomista sowiecki, A. Zwieriew i Lenin. 
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ny był instytucją finansową, powołaną do regulowania (za­
równo koncentracji jak i dystrybucji) środków dla celów in­
:westycyjnych24 ) • 

Bank Inwestycyjny utracił również prawo emitowania obli­
gacji inwestycyjnych, przewidziane dla niego w dekrecie z 
dn. 25.10.1948 r. Z drugiej strony, Bank Inwestycyjny, na rów­
ni z pozostałymi przy życiu bankami specjalnymi (Bank Rol­
ny i Bank Komunamy) , uzyskaŁ prawo ingerencji w dziedzinę 
technicznej (obok finansowej) kontroli planowania i dZiałal­
ności realizacyjnej przedsiębiorstw, których inwestycje finan­
suje. 

Faktyczna likwidacj a Banku Przemysłu i Handlu dokonała 
się jeszcze przed zmianą dekretu; nie znalaz~em natomiast w 
d~stępnych mi źródłach wiaxi'omości na temat formalnego 
zllkwidowania tego banku, poza faktem, 2Je nie jest on w ogóle 
wspomniany w ustawie z dn. 22.3.1951 r . 

Zapowiedziane stworzenie Banku ' Handlu Zagraniczn~go nie 
doszło do skutku: finansowanie handlu zagranicznego jest 
jedną z funkcji Narodowego Banku Polskiego, z tym, że Bank 
Hand~owy S.A. i Bank Polski Kasa Opieki S. A. "mogą wyko­
nywac czynności bankowe w zakresie obrotów zagranicznych 
ustalonych przez Ministra Finansów". ' 

Charakterystycznym objawem rosnącej ~ntraliza;cji i obej­
mowania przez NarOdowy Bank Polski coraz szerszego pola 
działania jest los Są.morządowego Funduszu Wyrównawczego. 
Fundusz ten, stworzony w początkaCh 1948 r .25 ) miał na celu 
"udzielanie pomocy finansowej związkom samorządu teryto­
rialnego" przez !(lotacje i pożyczki pod nadzorem Rady Pań­
stwa. Do funduszu wchodziła część wpływów z podatków i do­
tacje ze Skarbu Państwa. Fundusz ten został zliklwidowany "W 
1951 r.26) 

Włączenie budżetów terenowych do ogólnego budżetu i kon­
trola NarOdowego Banku Polskiego nad wykonaniem budże­
tu stawiają związki samorządowe w tej samej pozycji 
co przedsiębiorstwa państwowe: są one poddane ogólnej kon­
troll NarOdowego Banku Polskiego oraz kontroli finansowej i 
technicznej banków specj alnych w obrębie ich działalności 
(zwłaszcza Banku Komunalnego). 

W ZWiązku z centralizacją odpowie<izialności, na uwagę za­
SługUją ponadto dwie następujące sprawy: 

a) tlchylenie kontroli Banku Inwestycyjnego nad finanso­
waniem inwestycji przez inne banki, które stają się od­
POWiedzialne indywidualnie za działalność inwestycyjną 
na swoich odcinkach; 

24) Marian Kościelniak Rola banków w przejściu do planu G-let­
niego. " :!:ycie Gospodarcze ", Nr 17, Katowice, 1949, str. 15 . 

. 25) Ustawa z dn. 9. m. 1948 r. o Samorządowym Funduszu Wy­
rownawczym, Dz. U. R . P., Nr 16, 1948, poz. l1l. 

26) Ustawa z dn. 22. m. 1951 r. o zniesieniu Samorządowego Fun­
duszu Wyrównawczego. Dz. U. R . P., Nr 18, 1951, poz. 142. 



286 JULIUSZ K. SERAFIN 

b) skasowanie "kolegialności" dyrekcji we ,wszystkich ban­
kach i ustanowienie dyrektorów, w pełni odpowiedzial­
nych za dany bank. 

Minister Finansów 

Ostatnia, wreszcie sprawa, którą Chciałbym poruszyć w 
związku z organizacją bankowości - jest to problem decyzji 
na naj ,wyższym szczeblu. 

Ustawa z dn. 22.3.1951 r. wyraźnie określa nadrzędne stano­
wisko Ministra Finansów, zarówno w dziedzinie przydziału 
środków, j ak i w zakresie działalności nie przewidzianej usta­
wą oraz w sprawach personalnych, a mianowicie mianowania 
dYrektorów. 

Nadzór nad opracowywaniem resortowych planów finanso­
wych, organizowanie państwowego planu finansowego kaso­
wego i koordynacja w zakresi'e planowania finansowego' należy 
do PB:ńst:"owej ~Omisji Planowania GOSJlodarczego27), współ­
pracuJąceJ z MinIStrem Finansów i dyrektorami banków. 

Kontrola bankow/l. 

Druga reforma bankowa przyniosła całkowitą centralizację 
gospodarki środkami obrotowymi w ramach działalności Na­
rodowego Banku Polskiego, oraz indywidualną odpowiedzial­
ność banków, finansujących inwestycje (Bank Inwestycyjny, 
Bank Rolny, Bank Komunalny) w zakresie ich działalności. 
Szereg zarządzeń Państwowej Komisji Planowania Gospodar­
czego, Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów i Ministra 
Finansów w okresie 1950-1951 określił charakter zmian w 
technice kontroli bankowej~ 

Charakter tych zmian dobrze ilustrują dwie wypOwiedzi w 
odstępie dwóch lat, zamieszczone w "2yciu Gospodarczym": 

(A';I system bankowy w ro~u 1949) - "nowe banki (po re­
formle z 25.10.1948) będą mlały za zadanie nie tylko groma­
dzenie i rozdzielanie środków pieniężnych, tzn. funkcje czysto 
techniczno-bankowe, lecz również przeprowadzanie przy po­
~ocy pieniądza kontroli (podkreślenie moje) ' nad całą produk­
cJą, obrotami, usługami i inwestycjami, tzn. nad wykonaniem 
planów gospodarczych na wszystkich szczeblach i we wszyst­
kich dziedzinach" 28). 

(Ad system bankowy w roku 1951) - "Aparat bankowy któ­
ry chce przeprowadzić naprawdę wnikliwą i głęboką kontrolę 
działalności przedsiębiorstwa musi zaznajomić się dokładnie z 
przebiegiem procesu produkcyjnego; z przyczynami narusze-

27) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 22. IV. 1949 r. w spra­
wie zakresu działalności Państwowej Komisji Planowania. Gospodar­
czego. Dz. U. R. P ., Nr 26, 1949, poz. 190. 

28) Jan Woj nar. Zadania banku inwestycyjnego w realizacji sze­
ścioletniego planu inwestycyjnego. "Zycie Gospodarcze", Nr 22, Ka­
towice, 1949, str. 934. 
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nia dyscypliny finansowej, ( podkreślenie moje) przy czym da­
ne te powinny być zbadane również na podstawie materiałów, 
znaj dujących się w przedsiębiorstwie, które powinny być udo­
stępnione aparatowi bankowemu" 92). 

Innymi słowami, kontrola bankowa w 1949-1950 r. była ro­
zumiana jako kontrola finansowa, tj. przy pomocy pieniądza 
i kredytu; w 1951 r. kontrola ta staje się również kontrolą 
techniczną, bezpośrednim wglądem w aktualne procesy pro­
dukcyjne. 

W 1950 r. rola banku ograniczała się do kontroli wstęp­
nej, pOlegającej na sprawdzaniu dokumentacji prawnej i tech­
nicznej danej inwestYCji oraz do kontroli wypłat w sensie 
sprav. dzania: zgodności rzeczowej i finansowej dokumentów 
uzasadniających wypłatę. Stawiając sprawę prosto, bank uru­
{!hamiał wypłaty po sprawdzeniu limitu kredytowego i konty­
nuował wypłaty aż do wyczerpania limitu, nie troszcząc się 
specjalnie o to, czy dane przedSiębiorstwo wydaje pieniądze 
zgodnie z zatWierdzonym planem. 

W 1951 r. kontrola t a jest o wiele szersza i głębsza i nie­
wątpliwie ogromnie obciąża personel banku masą pracy biu­
rowej, jak również wymaga znajomości zagadnień technicz­
nych ze strony pracowników banku. Polega ona na: 

a) bardzo szczegółowej kontroli wstępnej 
b) technicznej kontroli realizacji planu i 
c) weryfikacji umów przedsiębiorstwa. 
Tryb omawianej kontroli przedstawia się następująco. 
In.}Vestor musi przedstawić, w ciągu 14 dni od' chwili urucho-

mienia limitu, roczny plan realizacji inwestycji. W planie tym 
mają być zawarte, między innymi, program rzeczowy, doku­
mentacja prawna, dokumentacja techniczna (wykonawcy, ter­
miny itd.), plany kwartalne, stan zaangażowania środków in­
westycyjnych (wykaz umów, zleceń itd.). Plan ten musi być 
uzgodniony z bankiem i zatwierdzony przez bank. Również 
umowy o wykonanie robót itp., dokony.wane w trakci'e prac, 
muszą być przedstawione bankowi do zatwierdzenia. Bank mo­
że odmówić pokrYCia tych zobowiązań (nawet gdy limit kredy­
towy jest prakt ycznie nienaruszony) , jeżeli dana umowa jest 
niezgodna z zatwierdzonym planem, albo j'eżen ma on zastrze­
żenia w sprawie przedmiotu lub rozmiaru zobowiązań. 

"Bank finansuj ący inwestycje przestaje troszczyć się jedynie 
o formalną stronę dysponowania środkami... kontrola banko­
Wa: wkracza w meritum procesu inwestycyjnego". 

"Inwestowanie "pod plan", stawianie gospodarki narodowej 
przed fakt ami dOkonanymi sta j e się niemQżliwe " 30 ) . 

Kontrola zostaje zaostrzona również w dziedzinie gospodar­
ki kredytem krótkoterminowym. Zagadnieniem, któremu po-

"iy9~i FrGoanciszek Stefański . O przestrzeganiu dyscypliny finansowej. 
e SPodarcze" , Nr 9, W arszawa, 1951, str. 502. 

30)" Bronisław Pilawsk!. Przełom w systemie finaJlsowaJlia inwesty­
cji. Zycie GospOdarcze", Nr 11 (130), Warszawa, 1951, str. 621-2. 
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święca się najwięc-ej uwagi jest sprawa "przyśpiesrenia obiegu 
środków", tj. usprawnienia procesu dostaw i spłaty kredytów. 

"Zadaniem banków 'w tej dziedzinie jest nie tylko kont rola 
formalna, lecz również jej doradczy i instrukcyjny charakter. 
Przewidziane są lustracje specjalne przez aparat bankowy przy 
udziale załóg przedsiębiorstw, przedstawicieli Związków Zawo­
dowych i Partii... Międzyministerialna Kbmisj a Upłynnienia 
Remanentów przy Państwowej Komisji Planowania Gospodar­
czego ma współdziałać z aparatem bankowym celem wykaza­
nia i upłynnienia bezczynnych środków obrotowych itd" 31) . 

Mimo tych zmian i zapowiedzi dalszych zmian "celem dal­
szego zbliżenia systemu kredytowego do ideału gospodarki soc­
jalistycznej" 82 ), kontrola bankowa krec1ytu krótkoterminowego 
jest ciągle zasadniczo typu finansowego, tj. polega głównie na 
ustalaniu limitów kredytowych, dopilnowywaniu ich przestrze­
gania i stosowaniu sankcji finansowych (wyższa stopa procen­
towa, wstrzymanie wypłat). 

SprawozdlLwezość bankowa. 

Banki inwestycyjne w 1951 r. będą wspÓłodpowiedzialne za 
wykonanie planu inwestycyjnego (zob. Kontrola bankowa). Są 
one również zobowiązane do sporządzania sprawozdań z prze­
biegu działalności inwestycyjnej. 

Jak już wspominałem, w wyniku zmian, wprowadzonych 
przez drugą reformę bankową, Bank Inwestycyjny przestał być 
Odpowiedzialny za całość finansowania inwestycji. stąd, też w 
1951 r., wszystkie banki, które finansują inwestycje (tj . Bank 
Inwestycyjny, Bank Rolny i Bank KomunalI).y), sporządzają 
sprawozdania z inwestycji bezpośrednio przez siebie finanso­
wanych, a ogólne sprawozdanie przygotowuje Minister Finan­
sów33) . 

Układ i forma sprawozdań uległy zmianie w związku z re­
formą budżetową. Należy wreszcie zaznaczyć, że amortyzacja 
została również włączona do sprawozdań inwestycyjnych (li­
mity inwestycyjne są uruchamiane w ~otach brutto i spra­
wozdawczość obejmuje całość gospodarki kapitałowej)34). 

Technika sporządzania sprawozdań przedstawia się nastę­
pująco. Banki, finansujące inwestycje, sporządzają dzienne, 
dekadowe i miesięczne sprawozdania finansowe z realizacji 

al) Bronisław Piotrowski. Rola aparatu bankowego w przyśpie­
szeniu obiegu środków. ":Zycie Gospodarcze", Nr 12 (108), Warsza­
wa, 1950, str. 596. 

32) Marek Kostowski. Zasady systemu kredytowego. ":Zycie Go­
spodarcze", Nr 2 (122), Warszawa, 1951, str. 80. 

33) Roman Seeomski. Sprawozdawczość finansowa i rzeczowa. z 
realizacji planu inwestycyjnego na rok 1951. .. :Zycie Gospodarcze", 
Nr 10 (106), Warszawa, 1951, str. 560-1. 

34) Secomski. Sprawozdawczość itd., str. 561. 
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planu oraz miesięczne sprawozdania analityczne dla Ministra 
Finansów. 

Zestawienia dzienne i dekadowe mają charakter "operatyw­
ny", tzn. podane są tylko sumy dokonanych wypłat i ogólny 
stan wypłat. Zestawienia dekadowe zawierają dodatkowo in­
formacje, dotyczące rozdziału wypłat w województwach, limity 
inwestycyjne i inne dane. 

Zestawienia miesięcznre maj ą charakter "opera ty,wno-wyni­
kowy ", tzn. zaWierają dane liczbowe i analizę dokonań; obok 
aktualnych stanów limitów inwestycyjnych, podana jest ocena: 
realizacji i możliwości inwestorów oraz stan akumulacji kwot 
na amortyzację. 

Zasady rocznej sprawozdawczości banków inwestycyjnych 
nie są mi znane. Wyda.je mi się, że nie zostały one jreszcze opu­
blikowane (do lipca 1951 rJ. 

B. SYSTEM KREDYTOWY 

Rozwój i podstawy prawne 

W początkowym okresie powojennym przedsiębiorstwa uzy­
Skiwały środki z różnych źródeł, czy to w formie kredytu ban­
kowego, czy też w formie wzajemnego udzielania sobie kredy­
tu w formie towarowej lub wekslowej. 
Uchwała Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów z dn. 

20.5.1947 r. o trybie rozliczeń między przedsiębiorstwami wpro­
wadziła zakaz wzajemnego udzielania sobie kredytu przez 
przedsiębiorstwa oraz obowiązek korzystania z kredytów w jed­
nej tylko instytucji finansowej. Miaro to dać jasny i pełny 
obraz sytuacji finansowej przedsiębiorstw i umożliwić prowa­
dzenie przy pomocy pieniądza właściwej kontroli wyk.'mania 
planów i całej działalności przedsiębiorstw35). 
Uchwała Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów z dn. 

12.4.1949 r . była pierwszą próbą scalenia ogółu przepisów z za­
kresu systremu finansowego przedsiębiorstw, pOdlegających mi­
nisterstwom przemysłowym, Ministerstwu Handlu Wewnętrz­
nego i Ministerstwu Handlu Zagranicznego36). 

N.b. uchwała ta określiła, między innymi, środki obrotowe 
POdlegające normowaniu, oraz tryb i zakr,es użycia środków 
obrotowych przez przedsiębiorstwa. 

;Podkreśla się mocno planowość w gospodarce Jtti€dytowej 
"demokracji ludowych" w przeciwstawieniu do "automatyzmu" 
tej gospOdarki ,w krajach kapitalistycznych (kierowanie się kre­
dytu do najbardziej zyskownych przedsiębiorstw). 

.. i 5). Stanisław Pichula. Zagadnienie kredytowania przedsiębiorstw. 
YCle GOSPodarcze" Nr 10 (106) Warszawa, 1950, str. 517. 
3~) ~bigniew AugWtowski. Zasady systemu finansowego i organł­

~.~~i fmansowej przedsiębiorstw państwowych w latach 1950 i 1951. 
onomista", kwartał I/II, Warszawa, 1950, str. 27. 
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"Rola kredytu ~prowadza się do rozdziału środków pienięż­
nych pod kontrolą banku, stosown;e do planowych zadań 
przedsiębiorstwa i w rozmiarach okreslonych przez realne pro­
cesy wytwórcze, przez stopień płynności środków materialnych 
1 stałą przemianę form towaru... wyłącznym moty.wem kredytu 
staje się plan (nie zyskowność operacji). Przedsiębiorstwo może 
finansować swoje procesy gospodarcze według ściśle obowią­
zujących reguł i wyłącznie z ustalonych źródeł" 37). 

Środki obrotowe i środki trwałe 

a) "Normatywne" środki obrotowe. Każde przedsiębiorstwo, 
przygotowując swój plan finansowy, wyliCza "normatyw" środ­
ków obrotowych, tj. minimalną ilość niezbędnych środków obro­
towych potrzebnych stale w związku z ciągłymi i powtarzal­
nymi p'rocesami. W zasadzie, "normatywy" te powinny być po­
kryte w całości środkami własnymi przedsiębiorstwa. Tak Jest 
w przedsiębiorstwach wytwórczych i usługowych. W przedsię­
biorstwach handlowych "normatywny" obrót towarowy jest po­
kryty tylko w 50% przez środki własne. Do środków własnych 
zaliczają się również rezerwy pieniężne na pokrycie zobowią­
zań stałych przedsiębiorstwa (płace, ubezpieczenia, dostawy to­
warowe itdJ. Gdy w' danym przedsiębiorstwie środki własne 
1 zobowiązania stałe nie sięgają sumy "normatywu", zostają 
one uzupełnione kredytem bankowym, zwykle bezzwrotnym. 

'b) "~onad-normatywne" środki obrotowe. "Ponad-norma­
tywne \I środki obrotowe są to sumy potrzebne dodatkowo w 
związku z sezonowymi i innymi przejściowymi potrzebami da­
nego przedsiębiorstwa, które albo wynikają z planu gospodar­
czego, albo powstają nieprzewidzianie w Cl~a:sie wykonywania 
planu. Te potrzeby mogą być pokrywane tylkO z kredytu ban­
kowego (i ewentualnie z rezerw na zóbowiązania okresowe, np. 
kontrakty) . 

c) Nienormowane środki obrotowe. środki te reprezentują za­
sadniczo proces obiegu pieniężnego, np. środki pieniężne w ka­
sie, na rachunku bankowym, należności za dostawy itd. Śl'odkl 
te są dostarczane, podobnie jak środki "ponad-normatywne", 
tylko przez kredyt bankowy lub czerpane z rezerw na zobowią­
zania O'kresowe. 

d) Środki trwałe, tj. na inwestycje netto i amortyzacje, mo­
gą być finansoWiane tylko z funduszu amortyzacyjnego, dota­
cji z budżetu i środków własnYCh. 
Nowopowstające przedsiębiorstwa są również finansowane w 

całości z budżetu państwa. Ich zetknięcie się z kredytem ban­
kowym następuje dopiero z chwilą rozpoczęcia działalności go­
spOdarczej, tj. zapotrzebowania na środki obrotowe 38). 

37) Kostowski. Zasady, itd., str. 77. 
38) Kostowsk1. Zasady itd., str. 78. 
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Planowane i udzielane kredyty mają być ściśle związane z 
przedmiotem kredytowania. W związku z tym kaMy rodzaj kre­
dytu prowadzony jest w banku na oddzielnym rachunku. 

Kredyty obrotowe w 1951 r. 

Rozróżnia się następujące rodzaje kredytów obrotowych: 

1) Kredyt "normatywny" - nie udzielany przedsiębiorstwom 
wyposażonym w stu procentach w środki "normatywne" dota~ 
cjami bUdżetowymi. Występuje w przedsiębiorstwach handlo­
WY~h i spÓłdZielczych, zwyklre w formie bezzwrotnych (stałyCh) 
pozyczek; terminowo (zwrotnie) kredyt ten przyznawany jest 
do czasu dotaCji bUdżetowej lub realizacji zysku. 

2) Kredyt sezonowy - związany jest z sezonowym przedmio­
tem kredytoWiania (np. robienie zapasów, sezonowe wahania W 
zatrudnieniu itp.) i jest kredytem ściśle terminowym. 

3) Kredyt specjalny - udzielany jest na tworzenie rezerw 
materiałowych lub towarowych o specjalnym przeznaczeniu 
(np. zapasy-rezerwy robione z polecenia Urzędu Rezerw Pań­
stwowych itp.). 

4) Kredyt inkasowy - finansuj e główną grupę środków nie­
normowanych, tj. należności z tytułu dostaw i usług. Kre­
dyt ten udzielany jest zwykle do wysokości naleiności faktu­
rowych i spłacany jest po wpływie dochodów ze sprzedaży . . 

5) Kredyt przejściowy - w skład, którego wchodzą: 
- tzw. kredyt antycypacyjny, to jest kredyt na wstępne fi­

nansowanie robót inwestycyjnYCh lub :amortyzacyjnych, do 
czasu zwrotu tych nakładów ze środków budżetowych lub 
ze śr<>dków, zgromadzonych na rachunku amortyzacyjnym 
(kapitalnych remontów) banków finansujących inwesty-
cje, . 

- kredyt do rozliczenia w okresie reorganizacji przedsię­
biorstwa, 

- kredyt na nadzwyczajne potrzeby (np. czasowe zahamo­
wanie obrotów), celem uniknięci,!l; zaburzeń w prOdukcji, 

6) Kredyt importowy i eksportowy - udzielany importerom 
1 ek~porterom na potrzeby, związane z finansowaniem tran­
sakcJl towarowych 1 USługowych w obrocie z zagranicą, 

7) Kredyt "przeterminowy" _ udzielany czasowo przedsię­
biors~wom, które nie dotrzymały terminu zwrotu któregoś 2l 

fOWYZSZ~~h rOdzajów kredytu (z wyjątkiem kredytu "norma­
:wn~.g? ' który jest zwykle bezzwrotny); kredyt "przetermi­
n owy ~a zasadnicze znaczenie d.1a; utrzymania dyscypliny fi-

ansoweJ .; towarzyszą mu zwykle sankcje bankowe, jak np. 
zawiadamlanie jednostek nadrzędnych, wstrzymanie dalszego 
kredytowania, zablokowanie rachunku operacyjnego. 
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Limity kredytowe 

Jak widać, jedną z głównych cech opisanego powyżej syste­
mu jest ścisłe związanie kredytów z przedmiotem kredytowa­
nia. 

"Istotną cechą planu kredytowego jest jego normatywność, 
to znaczy bezwzględny obowiązek przestrzegania limitów pla­
nu 39). 

Centralny plan kredytowy przewiduje:' 
a) limity kredytowe, 
b) cyfry kontrolne. 

Limity kredytowe są ścisłymi dyrektywami d1a jednostek go­
spodarczych, określaj ącymi maksymalną sumę zadłużenia z 
tytułu poszczególnych kredytów "normatywnych", sezonowych, 
specjalnych i przejściowych. 

Cyfry kontrolne są ustalane warunkowo dla kredytów, któ­
rych wysdkość nie może być ściśle określona, tj. kredytów in­
kasowych, importowych i eksportoW1Ych (te dwa ostatnie okreś­
lane są przez bieżącą politykę państwa). 

N d., kredyty "przeterminowe", które właściwie są sankcj ą 
finansową, mogą być również określone tylko w przybliżeniu. 

Udzielanie kredytu poszczególnym pr:redsiębiorstwom może 
mieć miejsce tylko w ramach limitów kredytowych i cyfr kon­
'trolnych i wyłącznie na określony cel i przewidzi'any czas okres, 
(zob, wyżej zwrot, .że nie jest przewidziane kredytowanie "pod 
plan"). 

Korzystanie z kredytu może postępować tylko w miarę realiza­
cji ~nego projektu. Tak więc, "podstawową zasadą systemu kre­
dytowego jest powiązanie kredytu z finansowymi aktywami sy­
stemu" 40). 

Plan kredytowy i plan kasowy 

Ten opisany powyżej, raczej skomplikowany, system kredyto­
wania przedsiębiorstw stanowi techniczną i operatywną (system 
celowych kredytów krótkoterminowych) stronę wykonywania 
planu kredytowego i wynika z jego charakteru. 

Plan kredytowy jest częścią planu finansowego i, podobnie 
jak plan finansowy, jest on planem rocznym z pOdziałem na 
okresy kwartalne. Przygotowanie planu ma odbywać się w 
dwóch płiaszczyznach: 

a) po pierwsze, planowanie występuje na szczeblu poszcze­
gólnych przedsiębiorstw (tzw. planowanie "oddolne"), prowa­
dzące do planów zbiorowych danego odcinka życia gospodar­
czego; 

b) następnie, planowanie centralne (Narodowy Bank Pol-

39) Kostowski. Zasady itd" str. 80. 
40) Kostowsk1. Zasady itd., str. 80. 
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ski, Państwowa Komisj,a Planowania Gospodarczego i pozo­
stałe ban ki w zakresie swoj ej działalności). 

Narodowy Bank Polski jest centralą zbiorczą i dyspozycyj­
ną wszystkich środków obrotowych. Na środki te składają się: 

Grupa I: czasowo wolne środki na kontach innych banków 
i NarOdowego Banku Polskiego (nadwyżki nad pogotowiem ka­
sowym przedsiębiorstw, nadwyżki sum przyznanych w bud2ie­
cie instytucjom państwowym, nadwyżki instytucji ubezpiecze­
niowych, nadwyżki budżetowe i wkłady oszczędnościowe lud­
ności) , 

Grupa II: dodatkowe emisje biletów bankowych 41). 

Przy sporządzaniu planu kredytowego (tj. prZiY ustalaniu glo­
balnej sumy dopuszczalnego zadłużenia krótkoterminowego 
przedsiębiorstw), grupa I (planowane, czasowo wolne środki 
obrotowe) i szybkość akumulacji zysków przedsiębiorstw (któ­
ra m aJ być wskaźnikiem przyrostu dóbr materialnych) są pod­
stawowymi elementami, które muszą być wzięte pod uwagę. 

Dodatkowa emisja banknotów powinna być dostosowana do 
tych realnych wskaźników (zob. Rozra(lhunek gQSpodarczy). 
Należy również pamiętać, że przymus przekazywania wszel­
kich nadwyżek gotówkowych nad "pogotowiem kasowym" do 
banku ma zapewnić postawienie wszystkich wolnych środków 
obrotowych do dyspozycji Narodowego Banku Polskiego. 

W ten sposób plan kredytowy, w ramach planu finansowe­
go, ma zapewnić: 

a) cent ralne zgromaJdzenie wszystkich dostępnych środków 
kredytu krótkoterminowego (plan centralny), 

b) dostatecznie realny plan przewidzianych potrzeb i zarys 
rozmiaru potrzeb "specjalnych" (plan "oddolny" przy stałej 
kontroli bankowej, zob. Kontrola bankowa), 

c) "zgranie " planu kasowego z planem kredytowym, tj. 
określenie rozmiarów emisji antycypowanej, wystarczającej z 
Punktu widzenia zaspokojenia potrzeb pienięmych planu go­
.spodarczego, lecz nie pOWOdującej inflacji. 

C. FINANSOW ANm INWESTYCJI 

Jak już miałem sposobnQść zaznaczyć, w dziedzinie finanso­
wania inwestycji nastąpiły dwie zasadnicze zmiany na prze­
strzeni czterolecia 1947-1951: 

a) w coraz większym stopniu finansowano inwestycje przy 
pomocy środków bezzwrotnych, tj. dotacj ami ·budżetowymi, 

b) Od 1950 r. rosło znaczenie elementu rzeczowego w polityce 
jnwestycyjnej, tj. planowanie, kontrola i spra,wozdawczość w 
terminach ilościowych a nie pieniężnych. 

41) Stanisła.w Pichula. Zagadnienie kredytowania przedsiębiorstw. 
"Zycie Gospodarcze ", Nr 10 (106), Warszawa., 1950, str. 817, 
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Finansowanie środkami bezzwrotnymi 

W zakresie pokrycia finansowego zaznacza się w plame in­
westycyjnym na rok 1951 ,dalszy wzrost decydującego udziału 
środków bezzwrotnych. W oparciu o dotacje bud:żletowe oraz 
o przelewy z rachunku amortyzacyjnego zostało umożUwione 
w pełni pokrycie finansowe potrzeb inwestycyjnych wszystkich 
przedsiębiorstw państwowych oraz jednostek budżetowych 42). 

Poniższe zestawienia, dokonane przez K. Secomskiego ilu-
strują to zjawisko dość plastycznie: ' . 

Wszystkie cyfry po przeliczeniu na miliardy zł bież. 

Rodzaj źródeł Plan inwestycyjny na rok ' 
finansowych 

1946*) 1947 1948 

Kredyty skarbowe 1,09 1,28 1,79 
Kredyty bankowe 2,02 3,41 5,27 
~odk1 własne 0,18 0,70 1,29 

Razem 3,29 5,39 8,35 

*) plan za trzy kwartały. 

Rodzaj źródeł Plan inwestycyjny na rok 
finansowych 

1949 1950 1951*) 

Srodkl bezzwrotne 10,86 15,49 20,03 
modkl zwrotne 0,85 0,58 0,56 
Srodkl własne 0,65 1,03 0,53 

Razem 12,36 17,10 21,12 

*) plan. netto, po uwzględnieniu zadań oszczędnościowych (tj. bez 
amortyzacji) . 

Lwią część tych sum stanowią, oczywiście, środki limitowa­
ne (normowane), np. w 1950 r. środki limitowane stlanowiły 
ca 95% ogólnej kwoty inwestycyjnej 48). . 

Warto również zaznaczyć, że inwestycje pozaplanowe (wieś), 
przewidywane przez; plan sz;eścioletni, ,wynoszą zaledwie 7 % 
całości przewidywanych nakładów inwestycyjnych (0,5 biliona 
zł z 6,6 bilionów zł całości - złoty sprzed reformy pienięż­
nej)44). 

42) Dr Kazimierz Secomski. Plan inwestycyjny na rok 1951. "Zy­
cie Gospodarcze " , Nr 3 (123), Warszawa, 1951, str. 137. 

43) Wymieniona liczba procentowa została obliczona przez auto­
ra na podstawie artykułu: 

Dr Kazimierz Secomski. Plan inwestycyjny na rok 1950. " Zycie 
Gospodarcze", Nr 5 (101), Warszawa, 1950. 

44) Liczby obliczone na podstawie artykułu: 
Dr Kazimierz Secomski. Plan sześcioletni planem wielkich inwe­

stycJi. "Zycie Gospodarcze", Nr 15, Warszawa, 1950. 
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Planowanie i kontrola. rzeczowa 

"Rok 1951 przynosi na odcinku realizacji planu inwestycyj­
ne~o wielką zmianę. przewaga elementów finansowych ustę­
pUJe przewadze elementów rzeczowych. W roku bieżącym (tzn. 
w 1951 r. _ mój, przyp.) ustaje praktyka oceny wykonaniI3J pla­
nu inwestycyjnego na podstawie stopnia zużycia zaplanowa­
nych środków finansowych. Czynnikiem deeydującym staje 
~ię oddawanie obiektów do eksploatacji" (podkreślenie mo­
Je 45). 

"Wśród braków (odnosi się to do wykonania planu inwesty­
cyjnego na rok 1950 - mój przyp.) należy wymienić wciąż je­
szcze występowanie w rozległej , skali niedokładności ustaleń 
zadań planowych, wynikające z utrzymującej się zasady pla­
nowania finansowego zamiast planowani'a rzeczowego" 46) • 

Te dwie cytaty charakteryzują wspomnianą powyżej ewo­
lUCję w podejściu do planowania, .kontroli wykonania i oceny 
wykonania inwestycji (por. z plan. finansowym, zob. wyżej: 
WOjn.ar i KucharzewskD . Ta ewolucja skłoniła mnie do posta­
wienia tezy, że planowanie i kontrola finansowa okazaby się 
niezadawalające (teza 4-a). Wydaje mi się, że powody tego by-
ły głównie następujące: . 

a) Nieprzestrzeg.anie "dyscypliny finansowej" przez dużą, 
część przedsiębiorstw -<tendencje do utrzymywania wysokich 
remanentów, pozostawianie szerokiego "marginesu bezpieczeń­
stwa" przy określaniu wysokości niezbędnych środków, bez­
krytyczne przyznawanie kredytów przez banki, przekraczanie 
funduszów płac i premii przez przedsiębiorstwa i td.47). 

b) Niemożność utrzymania stałych cen hurtowych w okresie 
danego ploan.u, co zresztą znajduje potwierdzenie w opUbliko­
wanych danych statystycznych 48) • 

A więc, ponieważ działalność inwestycyjna jest na taką ska­
lę, że musi wytwarzać presję inflacyjną (inwestycje netto na 
r. 1950 = 22,7 % dochodu narodowego, inwestycje netto na 
r. 1951 = 25,0% dochodu narodowego 49 ), dlatego objawy in­
flacyjne (rosnące ceny) spra.wiają, że planowanie w katego­
riach pieniężnych jest niesłychanie utrud!11one. 

45) Piławski. Przełom itd" str. 620. 
46) Secomski. Plan .. . itd., str. 133. 
47) Stefanńsk1. O przestrzeganiu itd. 

Wojnar , Zadania. itd., oraz 
Piławsk1. Przełom itd. 

48) Ceny hurtowe niektórych artykułów przemysłowych. "Rocznik 
Statystyczny" 1949, G. U. S., Warszawa, 1950, str. 109. 

49) Secomski. Plan. .. itd., 1951, str. 138. 
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D. SYSTEM PIENIĘ1;NY 

Podstawy prawne 

Za~ady systemu pieniężnego w Polsce w 1951 roku zostały 
okreslone ustawą z dn. 28. X. 1950 r. o zmianie systemu pie­
niężnego, towarzyszącą jej ustawą o zakazie poSiadania wa­
lut obcych, złota i platyny i szeregiem rozporządrzeń Rady Mi­
nistrów, z których najważniejsze było rozporządzen;e w spra­
iWie określenia stosunku przeliczeń 50) • 

Najważniejsze postanowienia tych ul1taw i rozporządzeń by~ 
ły następujące. 

Jednostką pieniężną w Państwie Polskim jest złoty (zł) któ­
ry róWIljy' jest 0.222168 grama czystego złota i dzieli się ~9.I 100 
groszy (gr). Znakami pieniężnymi, które mają obieg prawny, 
są wyłącznie banknoty i monety (bilon) emitowane przez Na­
rodowy Bank POlski. Minister Finansów ustala wzory i odcin­
ki banknotów oraz wzory, nominalną wartość, stop, próbę i 
wagę monet; ustala przepisy o przyjmowaniu i wymianie za­
tartych i uszkodzonych oraz o zatrzymaniu f.ałszywych znaków 
pieniężnych. 

Postanowione było, że wymiana dokonywana będzie w okre­
sie od dn. 30. X. do dn. 8. XI. 1950 r. w/g stosunku 100 zł do­
tychczasowych za 1 zł bez ograniczenia ilości, i że wszystkie zo­
bowiązania publiczno-prawne i prywatno-prawne będą przeli­
czane .w tym stosunku, z tym, że Rada. Ministrów mogła, w dro­
doze rozporządzenia, ustalić dla poszczególnych kategorii zobo­
wiązań stosunek przeliczenia, opiewający na mni.ejszą sumę 
złotych dotychczasowych za 1 zł, jednakże, nie poniżej stosun­
ku 331/3 dotychczasowych złotYCh za 1 zł. 

Wszystkie sumy, wyrażone w złotych dotychczasowych, a wy­
mienione w przepisach prawnych obowiązujących w dniu wej­
śc~ro "II życie ustawy, zostały przeliczone z mocy prawa wig sto­
sunku 100: 3. 

Obrót wszelakiego rodzaju walutami, złotem, monetami z'bo­
tymi lub platyną bez pozwolenia Komisji Dewizowej został za­
'kazany pod karą więzienia, dożywotniego więzienia i pod karą 
śmierci. 
Rozporządzenie Rady Ministrów przewidywało przeliczenie w 

stosunku 100: 3 następujących zobowiązań, powstałych przed 
dniem 30. X. 1950 r . 

- Zobowiązania publiczno- i prywatno-prawne, bez wzglę­
du na tytuł, jeżeli wierzycielem była jednostka gospodar-

50) Ustawa z dn. 28. X. 1950 r. o zmianie systemu pieniężnego. Dz. 
U. R.P., Nr 50, 1950, poz. 459. 

Ustawa z dn. 28. X. 1950 r. o zakazie posiadania walut obCYCh, zło­
ta i platyny. Dz. U. R. P., Nr 50, 1950, poz. 460. 
Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 28. X. 1950 r. w sprawie 

określenia stosunku przeliczeń niektórych zobowiązań, Dz. U . R.P., 
Nr 50, 1950, poz. 461. 
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ki uspołecznionej, Skarb Państwa, urzędy, instytucje za­
wodowe, polityczne i społeczne oraz inni wykonawcy na­
rodowych planów gospodarczych, z ·wyjątkiem wzajem­
nych zobowiązań krajowych i zobowiązań zagranicznych 
towarzystw ubezpieczeniowych i reasekuracyjnych z ty­
tułu zobowiązań zawartych w złotych. 

- Zobowiązania z tytułu stosunku służbowego lub umowy 
o pracę. 

- Zobowiązania z tytułu należności wolnych od podatku od 
wynagrodzeń. 

- Wkłady oszczędnościowe w instytucjach bankowych. 
- Wkłady Społecznego Funduszu Oszczędnościowego, o ile 

nie przekraczały 360.000 zł dotychczasowych. 
- Udziały członków spółdzielni. 
.- Zobowiązania z tytułu skupu i kontraktacji artykułów 

rolnych i hodowlanych. 
- Zobowiązania z tytułu dostaw, robót i usług, dokonywa­

nych na rzecz jednostek gospodarki uspolecznionej oraz 
czynszu najmu obiektów należących do tych jednostek. 

- ZObowiązania z tytułu umów prywatno-prawnych między 
osobami fizycznymi i prawnymi. . 

- Zobowiązania powszechnego Zakładu Ubezpieczeń Wza­
jemnych. 

- Zobowiązania z tytułu odszkodowania za utratę życi9.1 lub 
zdrowia. 

- Zobowiązania z tytułu umowy komisu. 

Rozporządzenie Rady Ministrów postanowiło też, że zobo­
Wiązania posiadaczy gospodarstw rolnych o przychodowości, 
nie przekraczającej 360.000 zł dotychczasowych oraz robotni­
ków rolnych, jeżeli wierzycielem jest posiadacz o przychodo­
Wości powyżej tej sumy, podlegają przeliczeniu wi g stosun­
ku 100: L 
Zobowiązania instytUCji bankowych z tytułu rozrachunków 

bankowych (z wyjątkiem rozliczeń z jednostkami gospodarki 
uspolecznionej) postanowiono przeliczać w I g następuj ących 
zasad. 

- Jeżeli saldo banku jest poniżej 100.000 zł - stosunek 
przeliczenia 100 : 3. 

- Jeżeli saldo banku jest pomiędzy 100.000 zł a 500.000 zł 
pierwsze 100.000 zł wig stosunku 100: 3, ńadwyżka wig 
stosunku 100 : 2. 

- Jeżeli saldo banku jest pomiędZY 500.000 zł a 1 milion zł, 
do sumy 500.000 zł wig stosunku 100: 2, nadwyżka wi g 
stosunku 100 : 1.33. 

- Jeżeli saldo banku jest PO\\'Yżej 1 miliona zł - pierwszy 
milion wi g stosunku 100: 1.33, reszta w stosunku 100: 1. 

Wreszcie rachunki zagranicznych towarzystw ubezpiecze-
niowych i' asekuracyjnych przeliczono w stosunku 100: 1. . 
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Ewolucja systemu 
Pierwsza reforma walutowa (zob. Polityka finansowa, okres 

JU'Zygotowa.wczy) miała za zadanie ujednolicenie znaków płat­
niczych, przeprowadzenie deflacji i, przez emiSje skiar,bowe 
dostarczenie Skarbowi Państwa środków na obsłużenie gOSPO~ 
darki uspołecznionej IiI). 

Emisje skarbowe (ogólne zadłużenie Skarbu) w tym okresie 
(1946-1948) stanowiły poważny odsetek ogólnej emisji: ok. 50% 
w 1946 r., ok. 12% w 1947 r. i ok. 9% w 1948 r .52). 
Należy zaznaczyć, że dług Skarbu Państwa' W' Narodowym 

~anku Polskim zo~tał spłacony w 1946 r., co łączy się z przeję­
cle~ w tym okresle przez N.B.P. kredytowania przedsiębiorstw 
panstwowych (zob. Polityka finansowa, okres przygotowaw­
czy). Zadłużenie wobec zagranicy nie przekraczało w tym okre­
sie 2,5 miliarda zł, z czego 2,2 miliarda zł pochodziło z tytułu 
zobowiązań, ~nikających ~ układu w Bretton Woods. 

Okres 1948-1950 można uważać za właściwy okres przygoto­
~awczy do reformy pieniężnej z dn. 28. X. 1950 r. W tym cza­
Sle krystalizowanie się nowego systemu finansowego i pierw­
sza reforma b~kowa rzekomo umożliwiły większą kontrolę 
całości zagadnień pieniężnych. Ponadto, istniał obowiązek na­
śladowania reformy walutowej dOkonanej w ZSSR 1\3. 

Cele l'Ieformy 
Cele reformy pieniężnej zostały sformułowane we wstępie 

ustawy. Były one natury zarówno polityczno-społecznej, jak 1 
ekonomicznej. 

Cele społe~o-poIityczne. "Zmiana systemu pieniężnego 
była rewolUCYjnym aktem władzy lUdowej o zdecydowanie 
ostrym charakterze klasowym" 54) • 

Chodzi tutaj oczywiście głównie o dYSkryminację w zakre­
sie stosunku przeliczenia zobowiązań, faworyzującą przedsię­
biorstwa uspołecznione, zapłaty za pracę, a skierowaną prze­
ciwko posiadaczom kapitałÓW i bogatszym Chłopom. 

?o kategorii posunięć politycznych zaliczyłobym również 
zrownanie złotego z rublem: "Stworzenie wspólnej jed:nostki 
monetarnej z ZSSR" 55). 

C.ele ekonomiczne. Wydaje mi się, że do głównych rzeczywi­
styCh celów ekonomicznych należy zaliczyć następujące: 

51) Leon Kurowski. Cha.rakterystyka. reformy walutowej. " Pań­
stwo i Prawo", Nr 5/ 6, Warszawa, 1951, str. 832. 

52) Liczby te zostały obliczone przez autora na pOdstaWie: 
Rocznik Statystyezny_I949, tabl. 11 (str. 161) i tab!. 18 (str. 167) 

oraz, o ile chodzi o emisję biletów skarbowych, na podstawie dekre­
tów 1 rozporządzeń zamieszczonych w Bibliografii. 

53) Kurowski. Charakterystyka. itd., str. 833-4. 
54) K. Dąbrowski. Przemówienie na posiedzeniu Sejmu, dn. 28. X. 

1950 1'. 
55) Kurowski. Charakterystyka. ltd., str. 836. 
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- wytworzenie atmosfery zaufaniiliI do nowego pieniądza 
(oparcie na złocie , wysoka nominalna wartość wymien­
na: 4 z'łI = $1), 

- stworzenie waluty nadwartościowej wobec Zlachodu, co 
ma prowadziĆ - z jednej strony - do hamowania sto­
sunków gospodarczych z Zachodem, z drugLej zaś - do 
zacieśnienia tego rodzaju stosunków z blokiem sowiec­
kim, 

- przeprowadzenie zabiegu deflacyjnego przy jednoczesnym 
przejęciu przez aparat bankowy rezerw pieniężnych nie­
ujawnionych przez posiadaczy. 

Niestety, nie posiadałem danych, które p02JWoliłyby mi na oce­
nę liczbową przeprowadzonej deflacji 1 jej kosztu społecznego. 
Danina deflacyjll!!l;, polegająca na konfiskacie 2/ 3 posiadanych 
środków pieniężnych, musi być pomni?js~na ~ o?ó~ą sumę, 
Wynikającą z uprzywilejowanych przeliczen, której me znam. 
Należy również uwzględnić- skutki reformy w zakresie oszczę­
dzania. 

RoJa. pieniądza i planowanie emisji 

Ponieważ nie mogę powołać się na dane liczbowe trudno mi 
Wyka21ać, w sposób wykluczający wątpliwości, słuszność ostat­
niej mojej tezy (5c), dotyczącej planowania emisji w ramach 
teorii kwantytatywnej. Mogę przytoczyć szereg cytat, które 
przemawiają za moim twierdzeniem, np.: 

"Zabezpieczenie stałości waluty . .. opiera się przede wszyst­
kim na koncentracji przygniatającej. większości masy towaro­
wej kraju w rękach Państwa i realizacji przez nią polityki 
cen" 66). 

"Pieniądz w ZSSR wyraża socjalistyczne stosunki wytwór­
cze ... nie staje się on nominalną, rozrachunkową kategorią 
i technicznym narzędziem. kalkulacj i:." (lecz) opier.a się naJ 
Społecznej własności środkow produkcJl i na planowej produk­
Cji, wykluczających możliwość ekonomicznych i walutowych 
kryzYSÓW" 67). 

Pokrewieństw.o me~od podejścia do zagadnień monetarnych 
przez ekonomilIt ów w Polsce i metod planowtania emisji, które 
WiYmacza teoria kwantytatywna, występuje pra.wie w. każdym 
zarządzeniu czy al'tykule no. te tematy. Najjaśniej sprawa jest 
postawiona' w artykule T. Dietricha 58) (zob. także Plan ka­
sowy). 

Teoria kwantytatywna szczególnie w formułowaniu l. Fi­
sher'a, twierdzi, że istnieje proporcjonalna zależność pomię-

56) Mirosław Dietrich. Zagadnienie złota po drugiej wojnie świato­
wej. "Zycie Gospodarcze", Nr 18, Katowice, 1949, str. 748. 

57) W. Ikonnikow. Rola i funkcje pieniądza. radzieckiego. "~yc1e 
Gospodarcze", Nr 12, Katowice, 1949, str. 535. 

58) Tadeusz Dietrich. Przyczynek ltd. 
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dzy masą towarową i poziomem cen, z jednej strony a ilością 
emisji i kredytu oraz szybkością ich obi·egu, z drUgi~j strony. 
Traktowana, jako formalna identyczność pewnych ,wielkości 
ekonomicznych, teoria ta nie jest niczym więcej j ak truizmem. 
Reprezentuje jednak pewną próbę klasyfikacji czynników 
decydujących o poziomie cen. W szczególności zwraca. ona uwa­
gę na zależność pomiędzy ilością pieniądza i kredytu a jego 
rzeczywistą wartością (rzeczywista wartość pieniądza jest od­
wrotnością poziomu cen). 
Główną wadą tej teorii jest, że kładzie ona zbyt mały nacisk 

na zmiany w szy!)kości obiegu pieniądza i kredytu, które mogą 
Wy~tąpić zarówno z niezależnych przyczyn, j ak i pod wpływem 
zmlan w wielkości emisji i kredytu oraz zmian w wielkości 
masy towarowej, albo nawet pod wpływem jedfnie oczekiwań 
takich zmian. 

W planach gospodarczjZch przewidywane są zaróW!l1o wiel­
kość masy otwarowej, j ak' i poziom cen. (W rzeczywistości, pla­
nowane są nie tylko ostateczne wielkości, ale i szybkość ich 
osiągania, tj. wykonanie poszczególnYCh etapów planu pro­
dukcyjnego w określonym czasie. Planowana jest również 
szybkość akumulacji zysków itp. Wydaje mi się jednak że 
omawianie tych szczegółów nie jest konieczne z punktu' wi­
dzenia zrozumienia istoty zagadnienia). 

Szybkość obiegu pieniądza i nasycenie kredytem są kontro­
lowane dzięki, omówionemu powyżej, obowiązkowi Obiegu bez­
gotówkowego i ścisłemu przestrzeganiu terminów kredytu oraz 
ich powiązania z konkretnymi celami. Ta cecha obecnej gospo­
darki pOlSkiej reprezentuje jedną z podstaWOWYCh różnic z go­
spodarkami "krajów kapitalistycznych". Jest ona, moim zda­
niem, głównym powodem tego, że teoria kwantytatywna może 
mieć dzisiaj w Polsce praktyczne zastosowanie. Innymi słowar 
mi, nie występuj.e ta nieoczekiwana zmienność szybkości obie­
gu pieniądza i zmienność w nasyceniu kredytem, która sta­
wia pod znakiem zapytania praktyczną wartość teorii kwan­
tytatywnej w krajach, o względnej przynajmniej, swobodzie 
gospodarczej. 

Po usunięciu niebezpieczeństwa zakłóceń, jakie może spra­
wiać czynnik zmienności obiegu pieniądza i zmienności nasy­
cenia kredytem, wielkość emisji może być użyta jako instru­
ment harmonizowania procesów gospodarczych, a zwłaszcza 
utrzymywanilłi planowanego poziomu cen. 

Tak przedstawia się, w teoril, rola pieniądza i planowanie 
emisji. W praktyce muszą istnieć, OCZywiŚCie, pewne tarcia i 
wykrzywienia: 

a) kontrola finansowa okazała się niedostatecznym narzę­
dziem kontroli wykonania planów produkcyjnych; 

b) dyscyplina finansowa nie potrafiła zapewnić pełlIlego 
uwalniania środków obrotowych, zapewnienia stałości fun­
duszu płac, przewidzianego danym pLanem Ud; 
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c) planowane ceny ulegają zmianie w czasie wykonania pla­
nu na skutek zmian w koszcie fabrycznym, następujących 
z powodów wymienionych pod a) i b); 

d) nieunikniony jest pewien procent nieprzewidzianych in­
dywid ualnych oszczędności; 

e) prywatny handel detaliczny, dostawy ro~nicze, płace itd., 
będące poza przymusem obrotu bezgotowkowego, mogą 
WlYkazać zmienności nie przewidziane w planowaniu. 

ZAKOŃCZENIE 

Ogólne zasady systemu finansowego, które obowiązują w 
Polsce w 1951 r. mają cechy z<iecydowanie różne od systemu 
WOlno-konkurendyjnej, czy nawet "mieszanej" gospodarki. 

1) Pieniądz, kredyt, ceny, produkcja, konsumpcja, akumu­
laCja i inwestycje są określane przez plan w ramach 
rozrachunku gospodarczego. 

2) Plan ma podłoże rzeczowe. Budżet, kredyt i pieniądz są, 
w ramach planu, instrumentami rozdziału środków, kon­
troli wykonania i harmonizacji procesów. 

3) Popyt i podaa; przestają być czynnikami decydującymi o 
rozmiarach i kierunku produkcji. Stają się one tylko jed-
nym ze wskaźników planu. . 

4) Takie terminy, jak: opłacalność produkcji, zyskowność 
inwestYCji, ceny itd., tracą swój tradycyjny sens, lub tra­
cą sens w ogóle. 

5) Wydaje się, że system finansowy Polski w 1951 r. jest pod 
wieloma względami podobny do organizacji finansów w 
ZSSR we wczesnych latach trzydziestYCh, to jest z końca 
okresu pierwszej pięciolatki. 

W niektórych dziedzinach (plan kredytowy, finansowanie 
inwestYCji, finansowa kontrola banków, pierwsza reforma ban­
kowa) pOdobieństwo jest uderzające. 

Twierdzenie to opieram na podstawie porównania systemu, 
omÓWionego przeze mnie, z charakterystyką gospodarki finan­
SOwej ZSSR, przeprowadzonej w latach trzydZiestych przez 
Arthura Z. Arnolda i L. E. Hubbarda 59). 

Juliusz K. SERAFIN. 

59) Arthur Z. Arnold. Banks, Credit and Money .in Sonet Russia. 
Columbia University Press, New York, 1937, szczególnie str. 391-404 
n.a temat techniki planowania i str. 455-506 oraz 513-516 na temat 
fmansowania inwestycji, oraz 

L. E. Hubbard. Sonet Money and Finance, Mac Millan & Co, Lon­
don, 1936, szczegÓlnie str. 54-67 na temat planu kredytowego, str. 
68-70 na temat planu kasowego i str. 81-105 dotyczące systemu ban­
kowego i dystrybucji kredytu. 
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Rolnictwo 

Obszar użytków rolnqch i ludność rolniczfl. 

Obszar użytków rolnych w dzisiejszej Polsce jest mmeJszy 
od obszaru, jaki Polska. posiadała przed wojną. Jeszcze bar­
dziej niż obszar użytków rolnych zmniejszyła się ludność rol­
nicza. A to 2l dwóch powodów: po pierwsze, po wojnie zostały 
odłączone od Polski tereny, posl!adające charakter rolniczy, 
natomiast ziemie przy'}ączo~ na zachodzie są nieporównanie 
bardziej uprzemysłoWione; po drugie, ubytek ludności. miej­
skiej, spowodowany morderstwami niemieckimi podczas woj­
ny (nb. śmiertelność w miastach była znacznie większa niż na 
wsi), został po wojnie częściowo skompensowany odpływem 
ludności ze wsi do miast. 
Konsekwencją zmian w obszarze użytków rolnych i liczbie 

ludności rolniczej jest mniejsze zagęsżczenie ludności w rol­
nictwie, tzn. mniej ludności przypada obecnie na jednostkę ob­
szaru użytków rolnych aniiieli przed wojną. Innymi słowami, 
chociaż zjawisko przeludnienia rolniczego występuje nadal, to 
jednak jest ono znacznie mniejsze niż było przed wojną. 
PowYższe stwierdzenia W1j'magają liCZbowej ilustracji. 

TABLICA 1. 
Obszar gruntów użytkowanych rolniczo 

i liczba ludności rolniczej l) 

Wyszczególnienie 1938 r. 1946 r. 
------

Ogólny obszar gruntów użytko-

wych rolniczo (tzn. ziemia or-
na, łąki i pastwiska. oraz sady i 
ogrody) w tys. ha ............ 25.589 20.864 

Liczba ludności rolniczej w tys. .. 21.250 12.200 
Liczba rodzin rolniczych w tys. .. 4.300 2.650 
Przeciętna liczba ha ziemi użytko-

wanej rolniczo, przypadająca na 
rodzinę rolniczą .............. 5,95 7,88 

1) Conclae Statistlcal Year-Book ot Poland 1938, Warszawa, 1938, 
str. 67. 
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Należy zaznaczyć, że w powyższej tablicy nie zostało uwzględ­
nione przejściowe zj:ruwisko zmniejszenia się obszaru gruntów 
użytkowanych rolniczo, wywołane zniszczeniami i zaniedba­
niami z czasów wojny. Inaczej mówiąc, obszar 20.864 ' tys. ha, 
Wymieniony w tablicy, jest obszarem, jaki użytkowano w cza­
sach pOkojOWYCh w dzisiejszych granicach Polski. Sądzę, że ta 
iWłaśnie cyfrru powinna być wzięta pod uwagę przy charakte­
rYstYce struktury rolnictwa w Polsce powojennej. 

Wyrobisz twierdził, że - według ' obliczeń Centralnego Urzę­
du Planowania w Warszawie - optimum zaludnienia rolnictwa 
na dZisiejszym obszarze Polski wynosi 10,8 miliona ludności za­
wodowo czynnej i biernej. Ponieważ faktyczne zaludnienie rol­
nicze w 1946 r. wynosiło 12,2 miliona, !Wobec tego przeludnienie 
rolnicze odpowiaid'..ło 1,4 mil. czynnych i biernych zawodowo 2) . 

Jeśli szacunek powojennego przeludnienia rolnictwa polskie­
go oprzemy na metodzie obliczeń Józefa Poniatowskiego 3), wów­
czas o,trzymamy inne wyniki. 
Otóż, stosując metodę J. Poniatowskiego, dochodzę do wnio­

sku, że optimum zaludnienia polSkiego rolnictwa wynosi 9,8 mi­
lionów czynnych i biernych, a ponieważ faktyczne zaludnienie 
rolnicze w 1946 r. wynosiłO 12,2 mil. czynnych i biernych, wo­
bec tego przeludnienie rolnictwa w tym okresie sięgało 2,4 mil. 
czynnych i biernych. 
Pragnę zaznaczyć; że szacunek ten nie pretenduje do takiej 

ścisłości, jaką osiągnął J. Poniatowski w swoim obliczeniu prze­
lUdnienia Polski przedwojennej. Tym; niemniej, jest on zupeł­
nie wystarczający do zorientowanla się w zawodowej pojemności 
rolnictwa powojennego i w możliwościach mobilizacji na ryn­
ku WiejSkim rąk roboczych do pracy w przemyśle bez uszczerb­
ku dla wytwórczych sił rolnictwa. 

Dla porównania przytoczę, że według J. Poniatowskiego, prze­
lUdnienie rolnicze w Polsce przedwojennej wynosiło 8,8 mil. czyn­
nYch i biernych. Do zbliżonych wniosków doszło również kil­
k~ innych polskich autorów (Ludkiewicz, Sto.larski, Potopo­
WICZ), chociaż podawano również szacunki niższe. Ostatnie 
obliczenie przedwojennego przeludnienia rolniczego w Polsce 
zostało przeprowadzone podczas wojny przez znanego demo­
grafa amerykańskiego, Wilbert E. Moore'a:. Doszedł on do wnio---~tatystYka Rolnicza 194'7, Warszawa, 1949, str. 10. 

arodowy Plan Gospodarczy, Warszawa., 1946, str. 44. 
Stanisław Wyrobisz. Struktura drobnych gospodarstw w Polsce 

POWojennej. "Zycie QQspodarcze ", Nr 4. Dodatek Rolniczy, Katowi­
ce, 1948, str. 12. 

S,tanlsław Wyrobisz. Rolnictwo - rezerwuar rąk do pracy w prze-
111
1 

ysle. "Zycie Gospodarcze", Nr 17, Dodatek Rolniczy, Katowice, 
948, str. 56. 

2) Wyrobisz. Rolnictwo - rezerwuar rąk do pracy itd., str.56. 
3) Józef Poniatowski. Przeludnienie wsi i rolnictwa. Warszawa, 1936, 

str. 58. 
t t?Zef PoniatowskI. Rozmiary przeludnienia rolnictwa w świetle krJ­
y .... Warszawa, 1937, str. 15. 
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sku, że przeludnienie polskiego rolnictwa przed wojną wynosi­
ło 9,9 mil. czynnych i biernych (przy przyjęciu średniej euro­
pejskiej produktywności na głowę ludności) 4 ). 

Z tablicy l wynika, że strukturalne warunki powojenne po­
zwalają na stworzenie o wiele zdrowszej strukt ury agrarnej od 
tej, jaka istniała przed wojną. Twierdząc to, mam na myśli 
przedwoj enn.e rozdrobnienie gospodarstw, chłopskich oraz moż­
liwości naprawy tej struktury bez naruszenia zasad gospodarki 
indywidualnej. 

Z drugiej strony, o wiele łatwiej byłoby dzisiaj doprowadzić 
zaludnienie rolnictwa do stanu zagęszczenia optimum. Wobec 
mniejszego przeludnienia rolnictwa łatWiejszy jest transfer nad­
wyżki ludności rolniczej do innych zawodów. Pragnę zaznaczyć, 
że osiągnięcie stanu optimum, opartego na przyjętych przeze 
mnie założeniach, oznaczałoby, że na rodzinę rolniczą mogłoby 
przypadać przeciętnie około 10 h!l. ziemi użytkowanej rolniczo. 
Słowem, postulat stworzenia silnej gospodarki chłopskiej po­

siada po wojnie strukturalne warunki realizacji, które stosun­
kowo łatwo mogłyby jeszcze ulec dalszej poprawie. 

Warto wspomnieć, że Misja F .A.O., któraJ badała stosunki rol­
nicze w Polsce po wojnie, doszła do wniosku, że rozmiar indy­
IWidualnego gospodarstwa chłopskiego, pOłożonego w dobrych 
warunkach powinien wynosić 5 ha. GospodarstJwo takie mogło­
by wyżywić gospodarującą na nim rodzinę i nawet dać pewne 
nadwyżki na rynek. W warun~ach mniej korzystnych, rozmiar 
gospodarst:Jwa chłopskiego powinien wynosić 10 ha 5). 
Pogląd Misji F.A.O. zbliżony jest do przedwojennych poglą­

dów niektórych wybitnych znawców naszych stosunków i prob­
lemów agrarnych i rolniczych. Na przykład, według Włarlysła­
wa Grabskiego, korzystny rozmiar gospodarstwa chłopskiego wy­
nosił - w zależności od położenia - od 5 do 15 ha. Normy, po­
dawane przez Franciszka Buj aka, zamykały się w granicach od 
5 do 10 ha. Do takich samych konkluzji doszedł! Zdzisław Lud­
kiewicz 6). 

Jtefornrua ro~ w latach 1944-1948 

Przechodzę obecnie do omówienia powojennej przebudowy 
struktury agrarnej. 

Powojenna reforma rolna została przeprowarlwna na pod­
stawie dekretu Polskiego Komitetu Wyzwolenia Narodowego z 

4) Wilbert E. Moore, Economic Demograpby of Eastem and 
Southem Europe. Geneva, 1945, str. 64. 

5) F .A.O . Report of the F.A.O. Mission for Poland. Washington, 
May, 1948, str. 38. 

6) Władysław Grabski. Wieś l folwark. Warszawa, 1930, str. 87. 
Dr F . Bujak. O naprawie ustroju rolnego w Polsce. Warszawa, 1919, 

str. 93· 
Zdzisław Ludklewicz. Polski program agramy a emigracja. " Rolni­

ctwo", Nr 3, Warszawa, 1928, str. 316. 
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dn. 6 września 1944 r . i rozporządzenia wykon3lwczego Ministra 
Rolnictwa i Reform Rolnych do tego dekretu z dn. l marca 
1945 r .7) . . , i 

Na cele reformy rolnej zostały przekazane rueruchomosc 
ziemskie (art. 2 dekretu): 
"a) stanowiące własność Skarbu Państwa z jakiegokolwiek ty-

tulu; . . . ki' i P 
b) będące własnością obywateli Rzeszy, Nle~llec. eJ? !l e- 0-

laków i obywateli polskich narodowosci memle~kieJ; 
c) będące własnością osób, skazanych prawomoc~e Z2, ~ra­

dę stanu za dezercję lub uchylanie się od słuzby wOJsk~­
wej za pomoc udzieloną okupantom ~ sz~odą dla Pan .... 
stw~ lub miejscowej ludności, Względ~le za mn~ przestęp­
stwa przewidziane w Dekrecie polskiego Komltetu Wy?­
woleiua Narodowego z dn. 31 sierpnia 1944 r . . (Dz. U. R.P., 
Nr 4, poz. 16), oraz w Dekrecie ~olskie~o Komltetu Wyzwo­
lenia Narodowego z dn. 30 pazdziernika 1944 r. o ochro­
nie państwa (Dz. U. R.P., Nr 10, poz. 50) ; 

d) skonfiskowane z jakichkolwiek innych prawnych prz.y-

e) ~~r~bWiącę własność albo współwłasność osób fizycznyc~ 
lub prawnych, jeśli ich rozmiar, łączny ~rzek!acza bądz 
100 h aJ powierzchni ogólnej , b~:z 59 h.a uzytkow ro~ych, 
a na terenie województw - poznansklego, pomorSklego i 
śląskiego jeśli ich rozmiar łączny przekracza .100 ,ha po­
wierzchni ogólnej, niezależnie od wielkości uzytkow rol­
nych tej powierzchni". 

W jednym :zJ dalszych ustępów art. 2 dekretu czytamy, że: 
"Wszystkie nieruchomośĆ! ~ie~s~~, w~enione ,w pun~t9:c~ 

b), c), d ) i e) części pierwszeJ nmleJszego artykułu .(WYffile~l~ 
nej pOWiYźej _ mój przyp.) , przechodzą bezzwłocznle , ,bez za ,~ 
nego wynagrodzenia w całości na własność Skarbu Panstwa . .. 
Własność ziemska Kościoła Katolickiego i gmin innych wY.­

znań została wyłączona spod postanowień dekret? z dn. 6 wrzes­
nia 1944 r. O losach tej ,własności miał orzec SeJm u~tawodaw­
czy. Ziemie kościelne zostały skonfiskowane w 1950 ~ . .>. 

Wart . 2 ustawy z dn. 20 marca 1950 r. czytamy, ze. 
"Wszystkie ulegające przejęciu ni~r~ch?mOści ziemskie prze: 

chodzą z dniem wejścia w życie nimeJszeJ ustawy z mocy pra 
w.a na własność państwa bez oaszkod'Owani~ i wolne Sił od. ja-o 
klchkolwiek obcią:reń z wyjątkiem przewidZianych w mnieJ;;eJ 
ustawie, wraz z wszystkimi znajdując.ymi się na tych nieruc 0-

7) Dekret Polskiego Komitetu Wyzwolenia Narod?wego . z do. 6 
września 1944 r. o przeprowadzeniU reformy rolnej (Jednolity tekst). 
Dz. U . RP., Nr 3, 1945, poz. 13. h d 1 
Rozporządzenie MinIstra Rolnictwa i Reform RolnYc .z n. mar­

ca 1945 r. w sprawie wykonania dekretu polskiego KOmltetu _ WYzro­
lenia Narodowego z dn. 6 września 1944 r. o przeprowadzemu re or-
my rolnej. Dz. U. R.P., Nr 10, 1945, poz. 51. . ' 

8) Ustawa z dn. 20 marca 1950 r. o przejęciu przez Panstwo dobr 
martwej ręki, poręczeniu proboszczom posiadania gospodarstw rol­
nych i utworzeniu Funduszu Kościelnego. Dz. U. R.P., Nr 9, 1950, 
poz. 87. 
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mościach budynkami, przedsiębiorstwami, zakładami oraz in­
wentarzem żywym i martwym, o ile niniejsza ustawa nie stano-
Wi inaczej". • 

Konfiskata lasów została dokonana na pOdstaWie dekretu Pol­
skiego Komitetu WYZWolenia Narodowego z dn. 12 grudnia 
1944 r. rozporządzenia WYkonawczego do tego dekretu z dn. 20 
stycznia 1945 r.O). 

Wart. 1 dekretu z dn. 12 grudnia 1944 r. czytamy: 

,,1) Lasy i grunty leśne o obszarze ponad' 25 ha, stanowiące 
. własność lub współwłasność osób fizycznych 1 prawnych, 
przechodzą na własność Skarbu Państwa. 

2) Wraz z lasami i gruntami leśnYmi przechodzą na własność 
Skarbu Państwa, o ile stanoWią własność lub ,współwłas­
ność tej samej OSOby: 

a) wszystkie śródleśne grunty, łąki i WOdy, 
b) grunty deputatowe administracji i straży leśnej, 
c) wszelkie nieruchomości i ruchomości, położone na terenie 

obiektu leśnego, przeChodzącego na własność Skarbu Pań­
stwa, niezależnie od swego przeznaczenia, 

d) ,wszelkie nieruchomości i ruchomości, służące do prowadze­
nia gospOdarstwa leśnego (zabudowania, urządzenia tech­
nicze, transportowe, komunikacyjne itp.) , niezależnie od 
swego położenia, 

e) wszelkie zapasy materiałowe (remanenty), zarówno w le­
sie, j ak i w zakładach przemysłowych, przechodzących na 
własność Skarbu Państwa". 

Wywłaszczeniu nie pOdlegały, w myśl cytowanego dekretu, la­
sy, należące do samorządu terytorialnego oraz lasy prywatne, 
pOdzielone prawnie lub faktycznie przed dn. 1 września 1939 r. 
na parcele mniejsze aniżeli 25 ha. Następnite, ObOWiązywało mi­
nimum, wolne od konfiskaty, przewidziane w dekrecie o refor­
mie rolnej (100 ha powierZChni ogólnej). Natomiast, o ile cho­
dzi o własność niemiecką, to nk obowiązywało żadne minimum 
wolne od konfiskaty i przeszła ona: w całości na ;własność Skar­
bu Państwa. 
Przechodzę obecnie do OdpOwiedzi na następujące dIWa, kon­

sekwentnie nasuwające się, pytania, a mianowicie: 
1) Jakie Obroty ziemią zostały dokonane w związku z reali­

zacją reformy rOlnej, oraz 
2) Jak wygląda struktura agrarna po przeprowadzeniu refor­

my rOlnej. 
OdpOWiedź na pierwsze pytanie daje materiał statystyczny, 

zamieszczony w poszczególnych częściach tablicy 2. 10). 

9) Dekret POlskiego Komitetu WYZWOlenia NarOdowego z dn. 12 
grudnia 1944 r. o przejęciu niektórych lasów na własność Skarbu 
Państwa.. Dz. U . R.P., Nr 15, 1944, poz. 82. 
Rozporządzenie Ministra Rolnictwa 1 Reform Rolnych z dn. 20 

stycznia. 1945 r. w sprawie wykonania dekretu Polskiego Komitetu 
Wyzwolenia Narodowego z dn. 12 grudnia 1944 r. o przejęciu niektó. 
rych lasów na. własność Skarbu Państwa. Dz. U. R.P., Nr 4, 1945, poz. 16. 

10) Rocznik Statystyczny 1949. Warszawa, 1950, str. 54.59. 
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PrzechOdzę obe~ni~ do drugiego pytania, a mianowicie do 
struktury agra:neJ, Jaka istnieje w Polsce po przeprowadzonej 
l'Ie-for:nie rolnej. Materiał statystyczny, który wyjaśnia to za­
gadmenie, został m-warty w tablicy 3-ej 11), zamieszczonej na 
str. 313. 

Z tablicy 31 wynika, że powierzchnia gruntów w gospodar­
stwach prywatnych w gminach wiejskich w 1949 r. wynosiła 
17.891,3 tys. ha. Według . daIllYc~: zawaxtych w tablicy 4, po­
~erzchni31 gospodarstw rolnych władania publicznego i związ­
:kow prawa publicznego" na dzień 1 stycznia 1949 r. wynosiła 
2.202,6 tys. ha. 

TABLICA 4 

Powie~e~ g?spodarstw rolnych władania pUblicznego 
l zWlązkOW prawa publicznego w 1949 r.12). 

Wyszcz.ególnienie Liczba Powierzchnia 
gospodarstw w ha 

Ogółem ............................. 15.336 2.202.605 
Zarząd Państw. Nieruchomości Ziem-

skich (obecnie Państwowe Gospo-
d.arsbwa Rolne - mój przyp.) .... 4.823 1.506.473 

Panstwowe Zakłady Hodowli Roślin 
(włączone do Państwowych GOspo-
d.arstw Rolnych - mój przyp.) .. 164 61.597 

Panstwowe Zakłady Chowu Koni 
(włączone do Państwowych Gospo-
~ll:rs1JWt Rolnych - mój przyp.) .. 93 37.658 

Oswlata rolnicza ............... 1.366 61.005 
Ministerstwo Oświaty .......... :::: 489 59.364 
Ministerstwo Zdrowia i Opieki Spo-

łecznej ....................... 199 18.236 
Zw~ązek .. Samopomoc Chłopska" ...... 3.391 78.569 
ZWIązek Samorządu Terytorialnego 313 35.505 
Org~n~zacje polityczne, Związek Mło-

dZlezy Polskiej i Związki Zawo-
dowe ............................ 100 15.591 

Te dwie liczby, a mianowicie obszaru, znajdującego się w 
rękach. prywatnych i obszaru w rę.kach państwa, dają nam 
w. sumIe 20:093,9 tys. ha, gdy tymczasem ogólny obszar ziemi 
~yt~owaneJ rolniczo (tzn. bez lasów, obszaru pod zabudowa­
~laml i drogami polowymi, stawami oraz nieużytkami) wyno­
SI ~0.864 tys. ha. Brak jest wiadomości, w czyich rękach znaj­
dUJe się 770,3 tys. ha u:żytków rolnych i stosunkowo większy ob-

11) Rocznik Statystyczny 1949. Warszawa 1950, str. 53. 
12) Rocznik Statystyczny 1949, str. 53. ' 
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azar ogólnej powierzchni rolniczej (tzn. powierzchni użytków 
l gruntów, znajdujących się pod zabudowaniami, wodami, nie-
użytkow itd.). 

Dane zamieszczone w tablicach 2, 3 i 4, pozwalają na wy-
Ciągnię~ie następuj ących wniosków ogólnych: 

a) Państwo zachowało w swy~h rękach znaczny obszar 
gruntów a mianowicie (licząc, że obszar 770,3 tys. ha 
znajduj; się również w rękach państwa), około 117 ogól­
nego obszaru użytków rOlnych. . . . 

b) Obszar, który znajduje się .Wi rękach panstwa, mogłby byc 
wykorzystany na poprawienie struktury gospodarstw 
chłopskich przez niemal całkowite usunięcie gospOdarstw 
karłowatych. 

c) Struktura indywidualnych gospOdarstw chłopskich posia-
da te same iWady, jakie cechowały strukturę gospodarstw 
chłopskich w polsce przed wojną, a mianowicie bardzo 
wysoki odsetek gospodarstw do 5 ha, wynosi on bowiem 
62,2. 

KOleMywizacja 

Po konfiskacie, dokonanej na podstawie dekretów z 1944 r., 
znaczny obszar gruntów rolnych i leśnych znalazł się w rę­
kach państwa. Uogólniaj ąc i upraszczaj ąc, można powiedzieć, 
że własność prywatna została utrzymana tylko na gruntach 
polSkich chłopów. Następnie, część gruntów, skonfiskowanych 
przez państwo, przeszła ponownie w ręce prywatne, a miano­
Wicie na drodze parcelacji i osadnictwa. 
Należy zaznaczyć, że gospOdarstwa chłopskie, które powstały 

_ w wyniku akcji osadniczej - na obszarze Ziem Odzyska­
nych, przez dłrugl czas nie posiadały uregulowanych ani tytu­
łów własności ani granic. Innymi słowami, ich sytuacja praw­
naJ była płynna. W tego rodzaju sytuacji na początku 1949 r. 
znaj dowało się na Ziemiach Odzyskanych 338,0 tys. gospo­
darstw o ł.ącznym obszarze 2.908,7 tys. ha. Stan ten uległ zmia­
nie na podstawie dekretu z dn. 6 września 1951 r. 13). 

Postanowiono, że osoby, które posiadają gospodarstwa rolne 
i prowadzą je osobiście lub przy pomocy członków rodziny, ży­
jąCYCh z nimi we wspólnocie gospodarczej, i do dnia wejścia 
w żyCie powolanego dekretu nie nabyły prawa własności, stają 
się z mocy prawa właścicielami tych gospodarstw. Równocześ­
nie przechodzą na własność posiadaczy gospodarstw zabudo­
wania oraz inwentarz żywy i martwy. Gospodarstwo rolne i 
jego przynależności stanowią przedmiot dziedziczenia. Prawo 
własności nie rozciąga się na część gospOdarstwa rolnego, sta­
nowiącego ponad 15 ha użytk6w, przy czym dekret traktuje ja­
ko użytki również grunty pod lasami i wodami. Granica ta jest 

13) Dekret z dn. 6 września 1951 r. o ochronie i ure/!'Ulowaniu 
własności osadniczych gospodarstw chłopskich na. obszarze Ziem Od­
zyskanych. Dz. U. R. P., Nr 46, 1951, poz. 340. 
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pOdwyższona do 20 ha w odniesieniu do gospodarstw hodowla­
~y~h. O ile zabudowania 1 inwentarz martwy znajdują się w 
llosciach . dost,osowanych do gospodarstw większych niż 15 !i 
20 ha! wowczas część ich również nie przechodzi na własność 
osadmka. Minister Rolnictwa może podnieść wymienione nor­
my o 50%. 

. W.świetle Obowiązujących przepisów, grunty, które znajdu­
Ją SIę ~ rękach. chłops.kich, stanowią własność prywatną. 
WątpUw~sci w tej spraWIe nasuwają się dopiero wtedy, gdy 
rozpatruJ~ si~ pra.ktycz~e aspekty prawa prywatnej własności 
w zakreSIe meruchomosci ziemskich. 

Wobec utrzymania zasady prywatnej własności, system go­
spod.~rstw kolektywnych jest "wpleciony" w prywatno-prawny 
ustroJ własności. 

Metoda kOlekty,wizacji w Polsce jest więc inna niż metoda 
stoso~ana w Ro.sjl. W Rosji kolektywizację poprzedziło upań­
stwoWlenie z~:ml ~ całym państwie. W Polsce kOlektywizacj a 
ma poprzedzlc upanstwowienie. 

Ta. nowa - w stosunku do wzorów sowieckich _ kOlejność 
etapow przebUdowy ustroju rolnictwa jest szczerze ujawniana 
przez pUblicystykę rosyjSką. Na przykład, N. D. Kazancev pi­
sze w organie Akademii Nauk Z.S.S.R.: , 

"Dokonan~e tych 1 innych posunięć (jest mowa: o aktual­
nych })osunlęciach, zmierz:;tjąCyCh d.o kolektywizacji rolnictwa 
- !Il0J przyp.) d~prowadZl. do upanstwowienia całej ziemi iW' 
krajach demokraCjI ludowej. 
. !1państ~owi€ni~ ziemi oznacza, że jednym jedynym jej wła­
s~lCI~leII?- Jest panstwo ... Prawnym wyrazem zasady upaństwo­
~lema. J.est prawo wyłączności państwa w zakresie własności 
ZIemSkieJ. 

W ten sposób, o ile u nas W Rosji budownictwo socj alistycz­
n 7 było d~konywane. od początku w warunkach upaństwowie­
ma .wszelkIch. gr~nt~w, o ty~e w krajaCh demokracji ludow€j 
up'anstwowieme ~ez;u zostanIe urzeczywistnione w konsekwen­
CJ I szeregu POSunIęC w toku budownictwa socj alistycznego" 14). 

Pols~e ~ospo?ars.twa. kOlektywne, lrn'ane spółdzielniami pro­
dukcYJnymI~ ~pIeraJą SIę na prawie spółdzielCZym, dostosowa­
ny~ po wOJnie do potrzeb gospodarki planowej i socjalistycz­
neJ. Ponadto w szeregu innych ustaw znajdujemy powiązanie 
spó~d~ielni P~odukcyjnych Z systemem gospodarki planow€j i 
socJ~hstyc~eJ, .względnie postanowienia, zmierzające do stwo­
rzema speCjalnIe dogOdnYCh warunków dla powstruwania spół­
dzielni prOdukcyjnych 15). 

14) N. D. ~azancew. Ziemielnyie rleformy I puti prieobrazovanła. 
slelskogo khOZlalstwa v stranach narodnoi diemokratil cientralnoi I 
lugo-vostocznol .Ievropy." "Izviestia Akadiemi1 Nauk S.S.S.R. OtdieI1e­
nie Ekonomiki l Prava , ijul-avgust, Nr 4 Moskva-Leningrad 1950 
str. 257 i 285. " , 

~5) Przeglą~ aktów prawnych, które wplatają spółdzielnie produk­
cYJne w istnieJący dziś w Polsce system gospOdarki narOdowej, względ­
nie, które zmierzają do stworzenia speCjalnie korzystnYCh warunków 
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Istnieją dziś w Polsce cztery typy spółdzielni produkcyjnych: 
I. Zrzeszenie Uprawy Ziemi, 

II. Rolnicza Spółdzielnia Wytwórcza, 
III. Rolniczy Zespół SpółdzielCZY, 
IV. Rolnicze Zrzeszenie Spółdzielcze. 
Pierwsze trzy typy zostały wprowadzone na drogę realizacji 

w 1949 r. czwarty - w 1950 r. Ten czwarty typ spółdzielni pro­
dUkcyjnej powstał w lrn'iązku. z doświadcz;niam~, j~ki~h do­
starczyła realizacja pierwszych trzech typow społdzl~lnl. 
Przechodzę obecnie do omówienia wspólnyeh cech pIerwszych 

trzech typów. . . . .. 
Każdy członek spółdzielni produkCYjnej ~chowuJ: własnosc 

gruntów, budynków oraz inwent~rza, z tym, ze ~iektóre. bud!n­
ki i część inwentarza może byc odstąpiona społdzielnl. Uzyt­
kowanie gruntów, budynków .1 inwentarza, jest zas8:dniczo 
wspólne. Istnieją wyjątki od tej zasady, o których będZIe mo­
wa. Wszystkie prace wykonywane są wspólnie 1 osobiście przez 
członków spółdzielni i ich rod~Y. Korzystanie z pracy.najem­
nej jest nie dopuszczalne z wyjątkiem wypadków speCJalnych, 
jak na przykład korzystanie z pomocy sił fachOWYCh, których 
brak j€st wśród członków spółdzielni. Z udziału w spółdzielni 
produkcyjnej wykluczony jest elem€nt "kułacki", tzn. za­
lllożniejszych Chłopów. Kaoo:ro spółdzielnia jest członkiem Cen­
trali Rolniczej Spółdzielni "Samopomoc Chłopska" oraz po­
Wiatowego ~ą~ku Spółdzielni "Samopomoc Chłopska" i pod­
lega ich rewizji. 

Zadaniem Zrzeszenia Uprawy Ziemi (I typ) jest wspólna 
Uprawa gruntów ornych, a mianowicie wspólne wyko~ywa~ie 
wszystkich lub niektórych prac, jak orki, siewu itp. TeJ wspo~­
nej uprawie podlegają zasadniczo wszystkie grunty orne kaz­
dego członka spółdzielni. Każdy członek spółdzielni obowiąza­
ny jest do wykonania - wraz ze swoją rodziną - co najmniej 
tYle pracy, ile wymaga ziemia, którą włączy~ do ~spÓlnej upra­
wy. Każdy członek spółdzielni musi wypozyczac do IWspolnej 
pracy swój inwentarz martwy i żywy. Za te usługi jest on wy­
nagradzany. Plony dzieli się według obszaru ziemi, włączonej 
do wspólnej uprawy. Członkowie spółdzielni płacą podatki in­
dYwidualnie. Mogą być pod€jmowane wspólne inwestycje pro­
dukcyjne 1 kulturalno-21drowotne. 

Spółdzielnie II-go i III-go typu, a więc Rolnicza Spółdziel­
nia Wytwórcza i Rolniczy Zespół Spółdzielczy, są bardzo do 
siebie podobne. Z początku przedstawię ich cechy wspólne, a 
następnie różnice. 

W obu typaCh zadaniem spółdzielni jest prowadzenie wspól­
nego gospodarstwa rOlnego, które obejmuj€ wszystkie grunty 

dla powstawania spółdzielni produkcyjnych, znajdują się w rozpra­
Wie: 

Franciszek Longchamps. Rolnicze spółdzielnie produkcyjne w sy­
stemie prawa polskie~o. "Państwo i Prawo", Nr 8-9 (66-67), War­
szawa, 1951, str. 237_263. 
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członków spółdzielni. Każdy członek przekazuj e spółdzielni swo­
je konie, wozy, maszyny, bydło rogate itp., z wyjątkiem dwóch 
krów, które zaChowuje do prywatnego użytkowania. Do włas­
nego użytkowanilll posiada również tzw. działkę przyzagrodo­
wą. Każdy członek spółdzielni obowiązany jest do 100 dni pra­
cy w ciągu roku. 
Główna różnica, jaka istnieje pomiędzy spółdzielnią II-go 1 

III-go typu, dotyczy zasady podziału dochodów. otóż, w spół-
. dzielniach II-go typu od 30 do 40 % dochodu, który pozostaje 

po potrąceniu nakładów inwestycyjnych, dzieli się proporcjo­
nalnie 'do wysokości wkładów, gruntowych i inwentarzowych, 
wniesionych do spółdzielni przez poszczególnych członków. Na­
tomiast pozostałe 60 do 70 % - według nakładów pracy, obli­
czanych IW' dniówkach obrachunkowych. W spółdzielniach III-go 
typu cały dochód dzieli się według nakładów pracy. 

W IV-ym typie, tj. w Rolniczym Zrzeszeniu Spółdzielczym, 
członkowie wnoszą do spółdzielni wkłady gruntowe, natomiast 
zaChowują w swoim użytkowaniu cały inwentarz żywy i mar­
twy. Inwentarz wypożyczają spółdzielni za wynagrodzeniem, 
które jest obliczane w tzw. dniówkach inwentarzowych. Czte­
ry piąte dochodu dzieli się wędług nakładów pracy, oblicza­
nych w dniówkach obrachunkowych, a jedną piątą - według 
nakładów gruntowych 16). 

Jak z pawyższego wynika, najbardziej zbliżony do wzoru 
sowieckiej artieli (kołchozu) jest III-ci typ polskiej spółdziel­
ni produkcyjnej. Najwięcej odchyleń w kierunku gospodarki 
indywidualnej posiada typ I-szy. Typy II-gl i IV~ty są forma­
mi pośrednimi, przy czym akcenty g'ospodarki kolektywnej wy­
stępują silniej w typie IV-tym niż w II-gim. 

Wprowadzenie typu IV-go obok trzech, istniejących już po­
przednio, jest zrozumiałe. Organizacja Rolniczego Zrzeszenia 
Spółdzielczego (typ IV-ty) jest etapem pośrednim na drodze 
do "wyższych" form gospodarki kOlektywnej. Podział 80 % do- ' 
chodu według nakładów pracy stanowi obostrzenie w porów­
naniu do typu II-go, natomiast zezwolenie na zachowanie pry­
watnej własności inwentarza jest koncesją na' rzecz indy.w1-
dualnego użytkowania i indywidualnej gospodarki. Koncesja 
ta jest ważna, ma być bowiem zachętą dla chłopów do wcho­
dzenia na tory gospodarki zespołowej. 

Ustawa o Planie Sześcioletnim tylko ogólnie określa zadania, 
jakie w okresie 1950..,1955 mają .być osiągnięte w dziedzinie ko­
lektywizacj i rolnictwa: 

"zapewnić materialne i techniczne warunki dobrowolnego 
zrzeszania się w spółdzielnie produkcyjne poważnej części 
gospodarstw chłopskiCh" 17). 

16) Longchamps. Rolnicze spółdzielnie produkcyjne itd., str. 24L243. 
17) Ustawa. z dn. 21 lipca 1950 r. o G-letnim planie rozwoju gospo­

darczego ł budowy podstaw socjaUzmu na lata 1950-1955. Dz. U. R.P., 
Nr 37, 1950, poz. 344. 
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Konkretne zadania do urzeczywistnienia st!llWiane są w pla­
nach na poszczególne lata okresu 1950 - 1955. Na przykład, w 
planie na rok 1951 przewidziane było, że udział gospodarki 
socjalistycznej w całości użytków rolnych ma wzrosnąć do 
15,2 %, w tym udział spółdzielni produkcyjnych - do 4,1% 18). 

Trzebili zaznaczyć, że w porównaniu do gospodarki indywi­
dualnej, spółdzielCZOŚĆ produkcyjna korzysta z wielkiej ilości 
różnorodnych ulg. 

Powstaje pytanie: jakie ośrodki są promotorami realizacji 
zadań w zakresie kolektywizacji rolnictwa? 

Nie ulega wątpliwości, że główna rola przypada orga.nizacji 
partyjnej. statuty spółdzielni produkcyjnych wyszły z Biura 
POlitycznego P.Z.P.R. W Biurze Politycznym P.Z.P.R. ustalono 
szczegÓłowy plan kolektywizacji (październik 1949 rol. Z planu 
tego wynika, że rola kierownicza w terenie w akcji kolektywiza­
cji przypada terenowej organizacji partyjnej, a wykonawczą 
awangardą tej akcji są Państwowe Ośrodki Maszynowe 
(P.O.M.) 19). 

"Podstawowym zadaniem Państwowych Ośrodków Maszyno­
wych jest niesienie prOdukcyjno-technicznej pomocy spółdziel­
niom produkcyjnym oraz polityczne (moje podkreślenie), orga­
nizacyjne i gospodarcze kierowanie rozwojem spółdzielni pro­
dUkcyjnYCh. Na drugim planie przed P.O.M.-ami stawiane jest 
i inne, nie mniej ważne, zadanie organizowania grup Chłopów, 
dla których P.O.M. wykonywuje prace mechaniczne i ułatwia 
im. w ten sposób przejŚCie na tory gospodarki zespołowej" 20). 

Innym czynnikiem, zaangażowa.nym w akcji rozwoju gospo­
darki kolektywnej, są rady narodowe. Jednym z motywów 
przyśpieszenia. reformy ustrojowej z dn. 20 marca 1950 r. był 
motyw zaangażowania rad narodowych w akcji rozwoju gospo­
darki kolektywnej w rolnictwie. Rady narodowe mają odcią­
żyć w tej dziedzinie komitety partyjne. 

Chodzi tu o gminne i powiatowe rady narodowe. Są one po­
wołane do opieki i nadzoru nad spółdzielniami produkcyjnymi. 
Wśród ty{!h zadań wysuwa się na czoło kierowni~two politycz­
ne spółdzielniami produkcyjnymi, sprawowane przez gminne 
i powiatowe rady narodowe przy pomocy "organizacji i komi­
tetów partyjnych" 21). 

W dniu 30 września 1951 r. istniało na terenie Polski 3.075 

18) Usta.wa. z dn. 23 marca 1951 r. o Narodowym Planie Gospodar-
czym na rok 1951. Dz, U, R.P., Nr 18, 1951, poz. 146. 

19) Kazancev. Ziemielnyie rlefonny itd., str. 264. 
Longchamps, Rolnicze spółdzielnie produkcyjne, itd., str. 239. 
20) Wojciech Szmidt. Państwowe Ośrodki Maszynowe w walce o 

soojalistyczną, wieś. "życie Gospodarcze", Nr 5 (125), Warszawa, 1951, 
str, 290. 

21) Marian Rybicki. Rady Narodowe w walce o realizację aktual­
nych zadań na. wsi. "Nowe Drogi", Nr 4 (28), Warszawa, 1951, str. 
44 i 51. 
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spółdzielni produkcyjnych i 259 Państwowych Ośrodków Ma­
szynowych 22). 

Ograniczenia indywidualnej gospodarki chłopskiej 

Na pOdstawie kilku charakterystycznych przykładów posta­
ram się dać pogląd na: ograniczenia indywidualnej gospodarki 
chłopskiej. 

Przede wszystkim 'w polityce państwa w stosunku do chło­
pów stosowana jest w szerokim zakresie zasada ćyskryminacji 
klasowej, polegająca na utrudnianiu gospodarki zamożniejszym 
chłopom, zwanym z rosyjska "kułakami", i na uprzywilejowy­
waniu - przeważnie pozornym - uboższych chłopów. Wypo­
wiedzi politykóW komunistycznych, Charakteryzujących tę po­
litykę, jest wiele. Do najbardziej znamiennych należą lWypowie­
dzi Romana Zambrowskiego, Sekretarza Generalnego P .Z.P. 
R.28). 

Niektóre kategorie chłopów są via facti eliminowane z udzia­
łu w radach narodowych i w spółdzielniach rolniczych. Mam 
na myśli inne spÓłdzielnie niż spółdzielnie produkcyjne, do 
których zamożniejsi chłopi z reguły nie mają dostępu. W ten 
sposób te kategorie Chłopów nie mają możności obrony swoich 
interesów, obrony przed krzywdzącą akcją, jaką rozwijają 
działacze partyjni w radach gminnych lub pOwiatowych, czy 
też w spóklzielniach. Warto wspomnieć, że na przykład, do 
kompetencji rad należy ustal'runie indywidualnych, przymuso­
wych kontyngentów dostaw zbóż lub ziemniaków, względnie 
ustalanie indywidualnych obowiązków pomocy sąsiedzkiej 1 
opłat za świadczenia z tego tytułu. Uprawnienia te są w szero­
kim zakresie wykorzystywane w celu niszczenia gospodarki za­
możniejszych chłopów. 

W polityce podatkowej i kredytowej stosowana jest, rów­
nież w szerokim zakresie, polityka upośledzania niektórych ka­
tegorii gospodarstw chłopskich. Taka sama polityka prowa­
dzona jest w zakresie działalności SpÓłdzielczych Ośrodków 
Maszynowych (S.O.M.). Państwowe Ośrodki Maszynowe zupełi­
nie wyraźnie obowiązuje zasada, że nie mają one prawa udzie­
lać pomocy maszynowej zamożniejszym chłopom. 

Powtarzam, że Zambrowski w przytoczonym powyżej arty­
kule daje pełny pogląd na politykę kiasowej dyskryminacji na 
wsi. W pracy M. Rudzkiego na temat finansów państwa, za­
mieszczonej w naszym Wydawnictwie, znajdziemy charaktery­
stykę dyskryminacji w dziedzinie polityki pOdatkowej. 

Dekretem z dn. 12 września 1947 r. wprowadzono przymus 

22) Komunikat P.K.P.G. o wykona.nfu Narodowego Planu Gospo­
darczego w m kw. 1951 r. "Gospodarka Planowa", Nr 11, Warsza­
wa, 1951, str. 7. 

23) Na przykład: Roman Zambrowski. O realizację czołowego ha­
sła partu na. wsi. Aktualne za.gadnienia polityki partii na wsi, "No­
we Drogi", Nr 5 (25), Warszawa, 1950. 
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tzw. pomocy sąSiedzkiej, który ogranicza uprawnienia przed­
Siębiorcy-chłopa do wyłącznego dysponowania własnym in­
lWentarzem ż~Wym i martwym, a nawet własną pracą2.). 

Pomoc sąsIe~zka pOlega na przymusie pożyczania sąsiadowi 
siły pociągoweJ, maszyn i narzędzi rolniczych oraZl środków 
transpor~wych. Ponadto, Chłop, pożyczając siłę pociągową 
m.aszyny 1 narzędzia rolnicze or.az środki transportowe obo~ 
wu~zany j~st poż~cza~ je. z. własną obsługą. Obowiązki p~mocy 
sąSIedzkiej usta:laJą, l,ak JUZ wspomniałem, gminne rady naro­
dowe. Czas ŚWIadczen z tytułu pomocy sąSiedzkiej nie może 
przekraczać 14 dni ,w ciągu roku. Świadczenia te są wynagra­
dzane w.edług norm, ustalanych przez gminne rady narodowe. 
:UchyI'ame się od przymusu po~ocy sąsiedzkiej, utrudnianie 
Innemu ~konania, o?owiąz~ów z .tego tytułu lub żądanie wy­
nagrod.zema ~ te sWIadczema wyzszego, nii ustalone. przez ra­
dę ~m~ną,. Jest surowo karane, a mianowicie więzieniem do 
6 mIeSIęcy l wysoką grzywną. 

Dekrety o planowym skUpie zbóż i o zabezpieczeniu dostaw 
ziemniaków ze zbiorów 1951 r . są następnym Jaskrawym przy­
kł~dem ograniczenia indywidualnej gospodarki Chłopskiej a 
mIanO~icie ~ozbawieni~ swobOdy przedsiębiorcy-chłopa dYSPO­
nowaOla SWOIm dorobkiem produkeyjnym 25). 

Planowaniem skupu zbóż i ziemniaków, jego organizaCją oraz 
~adzorem zajmuje się Centralny Urząd! Skupu i KontraktaCji. 

ontyngenty, nakładane na poszczególnYCh chłopów ustalane 
są, przez gminne rady narodowe przy czynnym udziale akt y­
-yvow partyjnych, które i tę sposobność wykorzystują do spec­
Jalneg? obciążania gospodarstw zamożniejszych Chłopów i pod­
l1YWaOla w ten sposób ich równowagi ekonomicznej. Za nie­
Wykonanie obowiązku dostarczenia nałożonego kontyngentu, 
~zęsto przekraczającego możliwości danego gospodarstwa, gro­
zą ~sokie grzywny i więzienie do 3 lat. Specj alne rozparzą­
dzeOle umożliwia nawet przyśpieszoną procedurę karania. 

stanisł?lw GRYZmwICZ. 

twi
24) Dekret z dn. 12 września. 194'7 r. o pomocy sąsiedzkiej w rolni­

c e. Dz. U. R.P., Nr 59, 1947, poz. 320 .. 
R 25) Dekret z dn. 23 lipca 1951 il". o planowym skupie zbÓŻ. Dz. U . 

. P., Nr 39, 1951, poz. 297 . 
. Dekret z dn. 8 października 1951 r. o zabezpieczeniu dostaw ziem. 

ruaków ze zbiorów 1951 r. Dz. U. R.P., Nr 52, 1951, poz. 368. 
. ~porządzenie Prezesa Rady Ministrów i Ministra Sprawiedliwo. 
SCI z dn. 19 października 1951 r. w sprawie wprowadzenia przyśpie­
SZonego postępowania. karno-administracyjnego w sprawach o wykro­
c~enia z dekretów o planowym skupie zbóż i zabezpieczeniu dostaw 
z enuuaków. Dz. U. R.P., Nr 54, 1951, poz. 380. 
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Gospodarka pOlska po lI-ej Wojnie światowej dzieli się n!li 
trzy działy, zwane "sekterami", a mianowicie sektor państwo­
wy, spółdzielczy i prywatny. W pracy tej zajmuję się drugim 
sektorem - jego rozwojem, rolą wychowawczą i gospodarczą 
oraz pozycją wobec pozostałych sektorów. 

W charakterystyce swojej pomijam spółdzielczość pr{)duk­
cyjną w rolnictwie (gospodarstwa kolektywne). Jest ona omó­
wiona w pracy, traktując"j o organizacji wsi i rolnictwa. 

Ze względu na stosunkowo wąskie ramy, jakie z góry tej 
pracy zostały zakreślone, jestem zmuszony do dals.zyc~ ogr~: 
niczeń, a mianowicie koncentruję się głównie na społdZ1elczosCl 
pracy, a następnie nas spółdzielniach Związku Samopomocy 
Chłopskiej. Jeśli pominiemy spółdzielnie' produkcyjne w rol­
nictwie, to 00 dwa typy spółdzielczości Obejmują około 7/8 
ogólnej liczby spółdzielni. 

l. WŁAŚCIWOŚCI STRUKTURY ORGANIZACYJNEJ 

Centralny Związek Spółdzielczy 

Zasadniczymi cechami nowej spółdzielczości, tj. tej, która 
została wprowadzona w życie ustawami z maja 1948 r., są: da­
leko idąca centralizacja, bezpośrednia zależność od władz pań­
stwowych i przymus przynależności czło.Il!kowskiej pQszczegól­
nych spółdzielni do Centralnego Związku Spółdzielczego. 

Centralny ZWiązek SpÓłdzielczy, z siedzibą w Warszawie, 
oo,powiedzialny jest za rozwój spółdzielczości i repre.zentuje 
on polski ruch spÓłdzielczy w kraju i wobe~ za~ran.lCY. I?~ 
C.Z.S. należy koordynacja działalności i rozwoJu społdzielczoscl 
w ramach gospód arki planowej, a zwłaszcza powoływanie do 
życia i r{)związy,wanie central spółdzielczych, ocena prawidło­
wości statutów spółdzielni, zatwierdzanie tych statutów i ich 
zmiany. 

Następnie, C.Z.S. ustala wytyczne dla central spółdzielni i 
central spÓłdzielczo-państwowych w zakresie działalności re­
wizyjnej, organizacyjnej, szkoleniowej i propagando~ej,. prze­
prowadza rewizje central spółdzielni i central społdzlelczo­
państwowych, a ponadto wtórne rewizje spółdzielni, tzn. nie-
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zależnie od reWlZJl, dokonanej przez daną centralę, której 
spółdzielnia podlega. 

Wreszcie, C.Z.S. ()pracowuje projekty asktów ustawodawczych 
i rozporządzeń, które dotyczą spółdzielczości. 

Centralny Związek Spółdzielczy zrzesza wszystkie centrale 
spółdzielni i centrale spółdzielczo-państwowe. Nie może istnieć 
na terenie Polski spółdzielnia, która nie należałaby do C.Z.S. 
Przynależność członkowska do Związku jest przymusowa. Ta 
zasada przymusu stoi w sprzeczności z tradycją i duchem 
spółdzielczości za.chodnio-europejskiej - ruchu ludzi wolnych, 
opartego na swobodzie i dobrowolności. 

Przed wojną spółdzielnia miała prawo wy·boru związku re­
wizyjnego i mogła w ogóle nie nai'eżeć do związku rewizyjne­
go; gdy nie należała d{) związku rewizyjnego, była rewidowana 
przez Radę SpÓłdzielCzą. 

Centralne władze Związku 

NacZlelną władzą Związku jest Krajowy Kongres Spółdziel­
czy, zwoływany raz na trzy lata, i składający się z przedstawi­
cieli spółdzielni, którzy są wybierani na woj ewódzkich zj az­
dach Związku, z przedstawicieli central spółdzielni i central 
spÓłdzielczo-państwowych, oraz z przedstawicieli Komisji Cen­
tralnej Związków ZawodOWYCh, Związku Samopomocy Chłop­
skiej i Ligi Kobiet. 

Kongres pOdejmuje uchwały ramowe, które stanowią wy­
tyczne dla Naczelnej Rady SpÓłdzielczej, przeprowadza zmia­
ny statutu Związku, uchwalone większością 3/5 głosów przy 
quorum, odpowiadającym co najmniej połowie delegatów, oraz 
uchwala regulamin Kongresu i Naczelnej Rady Spółdzielcrej. 
Poza tym K.K.S. zatwierdza sprawozdania z działalności Związku 
i wybiera członków Naczelnej Rady Spółdzielczej. Naczelna Ra­
da Spółdzielcza składa sIę z w§branych przez KK.S. na trzy 
lata, przedstawicieli spÓłdzielni, z przedstawicieli central spół­
dziElni i central spÓłdzielczo-państwowych, delegowanych przez 
swe władze, z przedstawicieli Komisji Centralnej Związków 
Zawodowych, Związku Samopomocy Chłopskiej i Ligi Kobiet. 

Głos doradczy na Kongresie mają przedstawiciele Mini­
sterstw: Przemysłu i Handlu, Rolnictwa i Reform ROlnych, 
Aprowizacji, Obrony Narodowej, Sprawiedliwości, Administra­
cji Publicznej, Ziem Odzyskanych, Pracy i Opieki Społecznej, 
OŚWiaty, Żeglugi, Leśnictwa, oraz przedstawiciel Centralnego 
U:rzędu Planowania (zastąpionego później Państwową Komi­
sJą ~lanowania Gospodarczego). Obecność przedstawicieli 
~rzędow posiada specjalny wyraz, jeŚli weźmie się pod uwagę, 
ze . Ra.da Ministrów może uchylać uchwały Naczeinej Rady 
Społdzlelczej. Te kompetencje Rady Ministrów są typowym 
-przykładem arbitralnej decyzji administracji państwowej, od 
której nie ma odwołania. 
Władzą wykonawczą Związku jest - wybierany przez Na-
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czelną Radę Spółdzielczą. - Zarząd Cen~ralnego ZWiązku Spół­
d~elcze~o. Do uprawnien Zarządu nalezy, między innymi, za­
wlesz~nu~ .~ czynnościach członków zarządu central spół­
dzie~l, Jesli w wyniku przeprowadzonego dochodzenia okaże 
się, ze działalność ic~ przy~osi szkodę gospodarce narodowej. 
Umot;ywowana decYZJa zawIeszenia w czynności'ach członka 
zarządu centrali spółdzielni powinna być przedstawiona Na­
czelnej Radzie Spółdzielczej na piśmie w ciągu siedmiu dni. 

Władz.e terenowe 

. SpóMzi.elnie na terenie danego woj ewództwa oraz odpowie d _ 
me od~lały terenowe central spółdzielni i central spółdziel­
c~-pa:t,lstw?":Ych. ~syłają delegatów na WOjewódzkie zjaZdy, 
które, Jak Juz mowilem, wybierają z kolei delegatów na krajo­
wy. K~ngr~s . Spółdzielczy. Poza tym 'wybierają one członków 
wOJ.ewod~kieJ rady Zwią~, która reprez~ntuje spółdzielnie 
mające sIedzibę na terenie wojeWÓdztwa, opiniuje w sprawach' 
dotycząCY?h tych spółdzielni i w ogóle załatwia sprawy bieżą~ 
ce, przewIdziane przez statut. 

Centrale spółdzielni 

Oprócz -wyzeJ .opisanej zależności terenowej, poszczególne 
spółdzielni~ okreslonego typu maj ą obowiązek należenia do 
centrali społdzielni. Zadaniem centrali jest czuwanie nad dzia­
łalnością poszczególnych spółdzielni poprzez rewizj e, udziela­
nie pomocy i prawidłowe kierownictwo gospOdarcze 1) . 

Spółdzielczość a władze państwowe 

Do jakiego stopnia zmieniły się zasady spółdzielczości w sto­
s~~ do czasów przedwojennych świadczy o tym porównanie 
mektorych ustępów z ustawy o spółdzielniach w brzmieniu 
dawnym (1934 r,) z brzmieniem nowym (1950 rJ. A ,więc w 
dawnej wersji: " ... za spóMzielnię uważa się zrzeszenie nie ogra­
niczonej liczby osób o zmiennym kapitale i składzie osobowym 
mające na celu pOdniesienie zarobku, lub gospodarstwa człon~ 
ków, przez prowadzenie wspólnego przedsiębiorstwa " . W obec­
nej wersji: " ... za spÓłdzielnię uważa się zrzeszenie ... prowadzą­
Cle wspólną działalność gospodarczą w ramach ..narodowego pla­
nu gospOdarczego, dla podniesienia gospodarczego i kul tural­
nego ży.cia członków, oraz. dla dobra Państwa Ludowego. " 

Wyrazny cel podniesiema zarobku zostaje .więc zastąpiony 
mniej sprecyzowanym celem podniesienia poziomu gospodar­
czego i kulturalnego oraz dobra państwa lUdowego. Różnice 
w określaniu celów występują jeszcze wyraźniej, gdy porównu­
je się ustępy, w których jest mowa o rewizji, I tak, w dawnym 

1) Ustawa z dn. 21 maja 1948 r. OZ.U.R.P., Nr 30, 1948 r ., poz. 199. 
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brzmieniu celem rewizji jest "sprawdzenie czy spółdzielnia 
pr~strzega zasad spółdzielczości, czy organizacja jej i działal­
n'ość nie jest w sprzeczności z obowiązującymi przepisami pra­
wa... oraz czy jest administrowana zgodnie z założeniami sta­
tutu w interesie dobra ogółu członków" . Natomiast w nowej 
wersji celem rewizji jest "sprawdzenie wykonywania pr~z 
spÓłdzielnię wytycznych polityki państwa oraz planów gospo­
darczych ... oraz zgodność jej z założeniami gospodarki uspo-
łecznionej 2 ) ". • 

Dobro ogółu zostało więc żastąpione wytycznymi polityki 
państwa - założeniami gospodarki uspołecznionej . 
Łączność pomiędzy spóMzielczością a administracją państwo­

wą uległa równi>eż poważnym zmianom. Dawna Rada Spół­
dzielcza przy Ministerstwie Skarbu, składająca się w dwóch 
trzecich ze spóldzielców, a w jednej trzeciej z delegatów mi­
nisterstw, miała: tylko głos doradczy, rozpatrywała prOjekty 
ust awodawstwa spółdzielczego, dyskutowała wytyczne dla prac 
związków rewizyjnych, wreszcie opiniowała statuty. 

W nowej spółdzielczości, już od chwili jej powstania, Cen­
tralny Związek SpółdzielCZY jest ściśle zależny od administra­
cji państwowej. Tak więc, Rada. Ministrów nadaje Związkowi 
pierwszy statut. Ona też powołuje pierwszą Naczelną Radę 
Spółdzielczą. Naczelna Rada SpółdzielCza, 'W' ten sposób powo­
łana, ma peme prawa i obowiązki do czasu wyboru nowych 
członków przez Krajowy Kongres SpółdzielCZY. A ponieważ 
Kongres zwoływany jest raz na trzy lata właśnie przez Naczel­
ną. Radę SpółdzielCzą, nic nie stoi na przeszkodzie, aby wła­
dze spółdzielczości przez pierwsze trzy lata składały się ;w;yłącznle 
z ludzi, ,wyznaczonych przez Radę Ministrów. 

Ten stan rzeczy nie jest przypadkowy i nie był podyktowany 
koniecznością rozpoczęcia organizacji od nowa. P'rzeciwnie, 
spółdzielczość przetrwała okupację niemiecką; wyst-arczy wy­
mienić .. Społem". S.cisłe uzależnienie spółdzielCZOŚCi od admi­
nistracji miało na celu ułatwienie przebudowy spółdzielczości 
i dostosowania jej do nowego systemu polityczno-gospOdarcze­
go. 

Obecna spółdzielczość nie była nową postacią rozwoju da.w­
nej spółdzielCZOŚCi. Wyrosła ona na j ej gruzach. W ciągu 
tr~ch miesięcy od ukonstytuowania się Naczelna Rada Spół­
dzielcza miała powołać centrale spółdzielni nowego typu, opar­
te na nowych statutach, rozwiązuj ąc dot;ychczasowe związki 
i centrale gospodarcze spółdzielni. Komisje likwidacyjne, wy­
znaczone przez Zarząd Związku, miały zaj ąć się przekazaniem 

2) Obwieszczenie Ministra Skarbu z dn. 16 czerwca 1934 r. w sprawie 
ogłoszenia jednolitego tekstu ustawy z dn. 29 października 1920 r. o 
spółdzielniach. Oz.U.R.P., Nr 55, 1934 r .. poz. 495. 

Obwieszczenie Przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania 
GOSPOdarczego z dn. 20 maja 1950 r. w sprawie jednolitego tekstu 
us19t5aOWY z dn. 29 października 1920 r. o spółdzielniach. Dz.U.R.P., Nr 25, 

r., poz. 232. 
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majątku ruchomego i nieruchom ego rozwiązanych ~wiązków 
lub oentral nowym centralom spółdzielnia). 

Stosunek do Międzynarodowego ~Wlią7&u Spółdzielczego 

W wyniku tak daleko idących zmian strukturalnych, Zarząd 
MiędzynarOdowego Związku Spółdzielczego nie mógł uznać 
Związku SpóŁdzielni Spożywców, jako członka na miejsce roz­
wiązanego związku "Społem". 

Międzynarodowy Związek Spółdzielczy decyzję swoją oparł 
na dwóch oficj alnych polskich publikacj ach, a mianowicie: 
komunikacie, wydanym pr:rez polską ambasadę w Londynie i 
na artykule "Development of the Co-operative system in Po­
land", opublikowanym w. "Review of Polish Law" (kwiecień 
1949 r.), kwartalniku, wydawanym po angielsku przez polskie 
Minis~erstwo Sprawiedliwuści. W kwartalniku tym, między.in­
nymi, była dyskutowana likwidacj a "Społem", znac:zJenie 
ustaw z maja 1948 r., a więc przymusowe członkowstwo w Związ­
ku, zależność od władz państwowych itp.4) 

Demokratyczne zasady, na gruncie których stoi Międzyna­
rodowy Związek, zostały ostro skrytykowane przez jednego z 
autorów krajOWYCh, który twierdzi, że "nad całym Międzyna­
rodowym Związkiem Spółdzielczym panowała w pełni spół­
dzielczość angielska, wraz ze specyficznym angielskim poję-­
ciem demokraCji, traktująca swych współpartnerów w ręka­
wiczkach dopóty, dopÓki ich samodzielność ograniczała się do 
potakiwania kierownikom spółdzielczości brytyjskiej ... tworzo­
na zaś w ten sposób trzecia siła spółdzielczości (nadal jest 
mowa o spółdzielczości angielskiej - mój przyp.) skończyła 
się' tak, jak się skończyć musiała - przejściem do obozu re­
akcji, do obozu imperializmu anglosaskiego5)." 

Podobnie, jak w polity~e zagranicznej, związkach zawodo­
wych, czy na gruncie Organizacji Narodów Zjednoczonych tak 
i w International Cooperative Alliance różnice POglądÓw' za­
ostrzają się coraz bardziej. Warto wspomnieć, że Międzynaro­
dowy Związek Spółdzielczy opublikowah oświadczenie. w któ­
rym wymienił zasady, na jakiCh opiera się członkowstwo 
Związku oraz listę tych organizacji spółdzielczych, które tych 
zasad nie respektują. Wśród wyszczególnionych organizacji 
znalazł się polski Związek Spółdzielni Spożywców. 

II. ROLA SPóŁDZIELCZOŚCI 

Zadania. 

Przechodzę do charakterystyki roli spółdzielczości tak, jak 

3) Ustawa z dn. 21 maja 1948 r. Dz.U.R.P., Nr 30, 1948 r., poz. 199. 
4) G. F. POlley, LC.A. Meetings at Oslo, the Pollsh Question, "Re­

view ot International Co_operation", London, '7.VII.1951. 
5) Stefan Surzycld, Plan Marshall'a w spółdzielczości, "~ycie Go. 

spodarcze", Nr 20-21, Katowice, 1948, str. 832. 
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jest ona określana przez kierownictwo obecnego systemu ko­
munistycznego w Polsce. 

Spółdzielczość W państwie ludowym ma potrójne zadanie 
ideologiczne i gospOdarcze, a mianowicie: wychowanie mas .;, 
duchu socjalistycznym, realizaCję zadań gospOdarki planowej 
oraz eałkowite wyparcie elementów kapitalistycznych ze wszy­
stkich dziedzin życia gospodarczego. 

Spółdzielczość nie spełni swoich zadań, o ile nie zostanie 
pOddana wpływom ideologicznym partii komunistycznej (P. Z. 
P.R.). 

. "Ażeby Sl?Ół1dzięlc.zoŚć mogła właściwie służyć masom pra.cu­
Jącym, kOl1le~~e Jest zal?ewnienie ~YWu ideologiczno-poli­
ty~znego Partu mas pracUJących na społdzielnie i związki spół­
dZlelcze. Tylk? przy ' tym. ~arunku wspomniane organizaCje 
przekształcą SIę w ~ę SOCJalIstyczną szkołę, która zorganizuje 
rozproszony w oddZlelne grupy proletariat W świadoma kla-
sęG) " . • 

Spółdzielczość jest jednym z instrumentów realizacji zadań 
gospodarki planowej. W celu usprawnienia koordynacji dzia­
łalności poszczególnych działów spółdzielczości i ŚCiślejszego 
pOdporządkowania jej wytycznym gospodarki planowej, obo­
wiązek zawierania -umów planowych został rOZCiągnięty na 
spółdzielnie, zrzeszone w Związku Spółdzielni Spożywców, w 
Cez: trali R~lniczej Spółdzielni "Samopomoc Chłopska", w 
ZW1azku Społdzielni Pracy, w Centrali Przemysłu Ludowego i 
Artystycznego, Spółdzielczo-Państwowej Cen trali Rzemieślni -
czej, dalej na Robotnicze Spółdzielnie Wydawnicze "Proza" 
SpółdZielnie Wy~:lawnicze "Książka i Wiedza" oraz na SpÓł~ 
dzielnię Wydawniczo-Oświatową "Czytelnik"7). 

We frazeOlOgii wypowiedzi' oficj alnych moment walki klaso­
wej akcentowany jest przy kaŻdej okazji. Nic nie może się 
odbyć bez walki. Mamy więc walkę rzemiosła uspołecznionego 
z rzemiosłem indywidualnym, w którym istnieje nadal pry_ 
watne posiadanie narzędZI pracy; walkę handlu uspołecznio­
nego z .. burżuazyjnym kramikarstwem"; walkę średnio- i ma­
łorolnego chłopa z "wiejskim kapitalistą - kułakiem". 

Na odcinku drobnej wytwórczości istnieje wciąż jeszcze prze­
waga indywidualnego władania narzędziami produkCJi. Ten 
stan rzeczy ma ulec radykalnej zmianie. Do przeprowadzenia 
tej zmiany powołana jesi spółdzielczość. Wraz z uspołecznie­
niem jeszcze dziś iildywidualnego władania narzędziami pro­
dUkCji ma równocześnie zniknąć "kapitalistyczna mentalność" 
drobnego producenta z wszystkimi jej społecznymi i gospodar-

6) Drogi rozwoju spółdzielczości. "~ycie Gospodarcze", 'Nr 18, War­
szawa, 1950, str. 925. 
ni 7) Rozporządzenie PrzewodJ;J.iczącego Państwowej Komisji Planowa­
~ GospOdarczego z dn. 11 kwietnia 1951 r. w sprawie rozciągnięcia 

~!4. erania umów planowych na 1951 r. Dz.U.R.P.,Nr 28, 1951 r., poz. 
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czym i wadami. W 1949 r. został wydany wyrok śmierci na drob­
nego producenta: 

"Któż więc, jak nie spółdzielczość pracy, }ako wyższa forma 
społecznego gospodarowania - ma pomóc Państwu Ludo~mu 
w jego wejściu na drogę do socjalizmu na terenie drobnej wy­
twórczości, w zamknięciu źródeł. odradzania; się kapitalizmu 
na tym odcinku gospodarki narodowej? Kto, jeśli nie spół­
dzielność pracy, powinn.3J pomóc w przezwyciężaniu panują­
cych tam tendencji do uzyskania największego zysku osobiste­
go, kosztem zatrudnionego tam robotnika, czeladnika, chałup­
nika i wskazać drogę wyzwolenia z kleszczy wyzysku? ". 

Tak mówił Hilary Minc z okaZji Dnia Spółdzielczości w 
1949 r. 

Inne perspektywy rozwij ał przed rzemiosłem Hilary Minc 
w 1946 r.: . 

"Rola inicjatywy prywatnej w przemyśle i rzemiośle nie tyl­
ko nie jest pomijana w naszych planach gospodarczych, ale 
przewidziany jest stały rozwój zarówno prywatnego przemysłu, 
jak i rzemiosła. Będziemy się starali usunąć wszelkie próby 
dyskryminacyjne, lub fakty samowoli organów podległych 
naszej administracji. Przez popieranie Centrali Zaopatrzenia 1 
Zbytu przy Izbach Rzemieślniczych, chcemy wzmóc produkcję 
rzemiosła i równocześnie rentowny eksport oparty o wysoką 
jakość 1 walory estetyczne naszych wyrobów. Przez popiera­
nie zrzeszeń branżowych przemysłu prywatnego, chcemy wzmóc 
produkcję przemysłu prywatnego, ułatwić jego zaopatrzenie i 
zbyt z uwzględnieniem możl1,!ości eksportowych. 

"W ramach planów kwartalnych i rocznych przemysłu dą­
~my do ustalenia ścisłyCh form współpracy pomiędzy prze­
mysłem państwowym a prywatnym. W tym celu bądą zwoły­
wane wspólne konferencje zjednoc:reń przemysłu państwowe­
go i ich odpowiedników w formie zrzeszeń branżowych prze­
mysłu prywatnego. 

"Przewidujemy również sprzedaż i dzierżawę zakładów prze­
mysłowych poniemieckich celem ożywienia działalności inicj a­
tywy prywatnej na Ziemiach Odzyskanych8)". 

Kontrast tych dwóch wypowiedzi char3ikteryzuj e cały ogrom 
zmian, które dokonały się z punktu widzenia charakteru i roU 
spółdzielczości w Polsce. Proces tych zmiah nie został jeszcze 
zakończony. Trwa on nadal. Spółdzielczość ma wciągnąć w 
swoj e szeregi coraz więcej członków, by coraz większą ilość 

obywateli poddać swym wpły,wom, zmienić ich metody gospoda­
rowania i ich pogląd na świat9). 

8) T . Woynowski. Drogi rozwoju spółdzielczości pracy. "Zycie Go_ 
spodarcze", Nr l, Warszawa, 1950, str. 12 oraz "Zycie Gospodarcze", 
Nr 12-13, Katowice, 1946, str. 42l. 

9) Uchwała Zarządu Centralnego Związku Spółdzielczego z dn. 12 
października 1950 r. w sprawie wytycznych działalności propagandowej 
w spółdzielczości. "Monitor Spółdzielczy " , Nr 16, paŹdziernik 1950 r. 
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Współzawodnictwo i dyscyplina. pracy 

Zasada współzawodnictwa pracy została wprowadzona rów­
nież na teren spółldzielczości. Ma ona odegrać dużą rolę w ob­
niżeniu kosztów własnych. Oszczędności na kosztach pracy 
osiągnięte dzięki współzav:Odnictwu pracy, mają wynosić 66.6 o/~ 
w stosunku do ogÓlnej' kwoty rocznych oszczędności na kosz­
tach Własnych. Na materiałach (surowcach) ma się osiągnąć 
28.3% ora2l na zużyciu maszyn i energii - 5.1.% ogólnej 
oszczędności. . 
Wydawało by się, że (zgodnie z sensem słowa "współzawod­

nictwo") w ruchu współzaWOdnictwa pracy muszą być dość 
ostro zaakcentowane pierwiasljki spontanicZIliej inicjatywy i 
swobOdy ludzi, którzy biorą udział w tym ruchu. Tymczasem 
współzawodnictwo pracy związane jest z kazuistycznym nor­
mowaniem pracy i kazuistyczną sprawozdawczością. Przerosty 
w tej dziedzinie WYWOłują zastrzeżenia nawet wśród kierow­
ników systemu komunistycznego w Polsce: "Również na takim, 
:lJdawało by się wolnym od niebezpieczeństw biurOkracji tere­
nie, jak współzaWOdnictwo pracy, ujawniły się w toku ostat­
nich lat jaskrawe wypaczenia, pOlegające na próbach komen­
derowania ruchem współzawodnictwa pracy, narzucania mu 
oderwanych od życia, skomplikowanych r egulaminów i para­
grafów10) ". 

Oczywiście, kazuistyka i formalis tyka w tej dziedzinie daje 
szczególnie złe rezultaty na terenie spółdzielczości pracy, gdzie 
duża ilość i zróżniczkowanie zakładów utrudnia stosowanie 
szablonów. 

Trzeba wspomnieć, że ponieważ dotychczasową zasadę, na 
której' opierało się współzawodnictwo, uznano za błędną, za­
stąpiono ją nową, a mianowicie zasada współzawodnictwa po­
między zakładami została z.astąpiona: zasadą współ2lawodnictwa 
indywidualnego pomiędzy pracownikami wewnątrz zakładu. 
Oszczędności na materiałach mają stanowić drugą z kolei 

pozycj,ę pod względem ;wielkości oszczędności na; kosztach 
Własnych. Do oszczędności na materiałach dąży się poprzez 
zmniejszenie zużycia surowców, polepszenie j 1akości gotowych 
wyrobów (bez zmiany jakości surowców) i wreszcie przez wy­
korzystanie odpadków. 

Wzorem dla "ruchu oszczędnościowego" W' zakresie surowco­
Wym jest rosyjski ruch korabielnikowców. Polega on na syste­
matycznym oszczędzanilł surowców, które prowadzi do tego, że 
w ciągu paru dni w miesiącu produkcj a oparta jest wyłącznie 
na zaoszczędzonych odpadkach. W Polsce przywiązuje się dużą 
wagę do t ego ruchu. Istnieje opinia, że pracownicy uspołecz­
nionego rzemiosła w pełni doceniają jego doniosłość, o czym 
ma świadczyć zobowiązanie, przyjęte przez Centralę Rzemieśl-

N 10) Eugeniusz SzYI. O właściwą realizację llnU Pa.rtłL "Nowe Drogi", 
r 2, Warszawa, 1951. 
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niczą dla uczczenia święta l Maj a. Zobowiązanie to polegało 
na tym, że roczny plan produkcji miał być wykonany do l _ 
a nie do 31 grudnia - 1950 r., przy czym wyzyskanie odpadków 
miało być bardzo duże (w stosunku procentowym do ogólnej 
ilości zużytego surowca) 11) . 

Wytwórczość spółdzielcza pOdlega tym samym l1Ygorystycz­
nym prrepisom w sprawie dyscypliny pracy, jakie obowiązują 
pracowników zakładów i instytucji państwowych. Podobnie, jak 
w innych działach gospodarki, tak samo i w spółdzielczości 
dąży się do osiągnięcia maksymalnego nakładu pracy. Z tego 
powodu nawet sprawy związków zawodowych, jak zebrania, de­
legaCje itp. muszą być zał,atwiane poza gOdzinami pracy. Jest 
to zrozumiałe na tle zmiany roli związku zawodowego, który 
przestał być organizacją, powołaną do Obrony inberesów robot­
nika., stał się natomiast instrumentem realizaCji zadań gospo­
darki planowej, a praktycznie biorąc, instrumentem wymusza­
nia j ak największego wysiłku z robotnika 12). 

III. SPÓŁDZIELOZOŚć PRACY 

Założenia ideowe 

W państwie lUdowym przemysł jest w rękach państwa. Po­
zostaj e jednak srereg gałęzi wytwórczości, które ze względu na 
.swój charakter muszą pozostać poza nawiasem gospodarki 
upaństWOWionej sensu stricto. Z drUgiej strony, system komu­
nistyczny nie dopuszcza możliwości, że mogą być one oparte 
na zasadzie gospodarki indywidualnej i wolne od reglamentacji. 

Tak więc, twierdzi się, 2e o ile drobna wytwórczość ma spro­
stać zadaniom, które są jej stawiane W ustroju demokracji lu-. 
dowej, musi ona przejść do wyższych, zespołowych form pracy, 
"a prywatne władanie środkami produkcji powinno w ogól­
nym procesie przemian społeczno-ustrojowych ulec stopnio~­
mu ograniczeniu, prywatna bowiem gospodarka stale i żywio­
łowo rodzi kapitalizm". Wzorem dla przekształceń produkcji 
rzemieślniczej w Polsce w sensie doktryny komunistycznej są, 
oczywiście, doświadczenia sowieckiej "promkooperacji" . 

Środki produkcji w rzemiośle reprezentują przeważnie nie­
wielką wartość bezwzględną. Są one jednak wysoko cenione 
przez rzemieślnika, dla którego często stanowią całY majątek, 
a co ważniejsze, są dla nioego środkiem zarobkowania 1 gwaran­
tem j ego niezależności ekonomicznej. Nic więc dziwnego, że 
szewc, czy maLarz pokojowy z trudnością daje się przekonać, 

11) Janina Fihelowa. Aktualne zagadnienia spółdzielczości rzemieśl­
niczej. "Zycie Gospodarcze " , Nr 9, Warszawa, 1951, str. 505. 

12) Komunikat Wydziału Prezydialnego c.z.S. z dn. 12 września 
1950 r. w sprawie wzmożenia dyscypliny pracy. "Monitor Spółdzielczy", 
Nr 14, 1950 r., poz. 102. 

Pismo okólne Nr 3 Prezesa Rady Ministrów w sprawie wykonania 
ustawy o socjalistycznej dyscyplinie pracy. "Monitor Spółdzielczy " , 
Nr 14, 1950 r., poz. 99. 
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że ' fakt posiadania tych narzędzi jest społecznie niem oralny 
z punktu 'Widzenia doktryny 1 zawiera W sobie zarazek kapita­
lizmu. Niewątpliwie, musiał być niezmiernie zdziwiony, dowie­
dziawszy się, że z powodu pOSiadania skrzynki z własnymi na­
rzędziami, został on zaliczony do tej samej kategorii kapita­
listów, co właściciele koncernów przemysłOWYCh. 

Przekształcenia struktury organizacyjnej 

Po Okupacji 'hitlerowskiej pozostało zaledwie kilkanaście 
Czynnych spółdzielni pracy. W okresie 1945 - 1947 spółdzielczość 
pracy rozwijała się w sposób niekontrolowany przez państwo. 
Ten stan rzeczy nie mógł być jednak długo tolerowany przez 
dysponentów komunistycznego totalizmu. Rozwój spółdzielczo­
ści pracy w tym okresie został potępiony jak naj surowiej : 

" ... rzecz prosta, że ta bezplanowość i brak celowości orga­
nizacyjnej wypaczenie zdrowej linii rozwoju spółdzielni oraz 
błędy ideo'logiczne rozpowszechniane wśród członków, nie mo­
gły uchronić spółdzielczości pracy od przenikania elementów 
spekulacyjno~kapitalistycznych, złych nawyków, wyniesionych 
z burżuazyjnego systemu gospodarowania i zacofanych spo­
łecznie poglądów drobno-mieszczańskich " . 

"O jakiejkolwiek czujności klasowej nie mogło być wówczas 
mowy. Spółdzielczość pracy w tym okresie wlokła się w ogonie 
prywatno~kapitalistycznego kompleksu drObno-wytwórczego od­
cinka gospodarki narod.owej ". 
"Związek Rewizyjny w tym okresie pilnował przestrzegania 

praWidłowego prowadzenia spóM'Zielni, ale nie zapobiegał prze­
nikaniu tam elementów wrogich klasowo, drobno-mieszczań­
skich, handlarskich, które trzeba było wykorzeniać ,w później-
Szych okresach ". . 

"Jak i w innych działach spółdzielczości, tak i tu rozpoczął 
się nowy etap po przeprowadzeniu wielkiej reformy s trukt u­
ralnej w 1948 roku, gdy została stworzona. j~dna baza. organi­
zacyjno-gospodarcza, i podporządkowano JeJ olobrzymIą ~ięk­
szość spółdzielni wytwórczych i usługowrch. W c3;o/ID- kraJ u, i 
to stanowiło pierwszy warunek, aby i społdzlelczosc pracy mo­
gła przyjąć aktywpą postawę wobec zadań, . któr~ ją cze.kały 
w Polsce Ludowej . Początkowym stadium wIązarua rzemIosła 
W jednolitą całość z gospodal'ką ogólno-państwową b~ło ~two­
rzenie Centrali Rzemieślniczej, jako wspólnej orgamzacJI Izb 
Rzemieślniczych R.P.l3) " . 

Początkowo zakres działania Centrali był stosunkowo skrom­
ny, ,bowiem ograniczał się do handlu surowcami i d odatkami 
dla rzemiosła. Dopiero po przekształceniu Centrali w organiza­
cję spółdzielczo-państwową przystąpiono do zreorganizowania 
rzemieŚlniczej produkcji nakładczej. 

Tak zwane " tranzakcje wiązane " , lub prOdukcja nakładcza, 

13) Janina Fihelowa. Rzemiosło na drodl e spółdzielczości pracy. 
• ZYcie Gospodarcze " , Nr 22, Warszawa, 1950, str. 1164-1165. 
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jest to system, który polega na tym, że nakładca, finansujący 
produkcję, zaopatruje chałupnika w surowiec, a otrzymuje go­
towy produkt. Funkcje nakładcy przejęła Centrala Rzemieśl­
nicza, z tym, że w sytuacji Chałupników znaleźli się nawet ci 
rzemieślnicy, którzy przedtem w tej sytuacji nie byli, tzn. nie 
istniało uzależnienie ich od Jakiegokolwiek nakładcy. 

Dalszym krokiem, prowadzącym do "wyższych ,form wytwa­
rzania", było ograniczenie działalności Centrali, na początku 
1949 r., Ido wyłącznej współpracy w tranzakcjach wiązanych 
(nakładczych) z rzemieślniczymi spółdzielniami pomocniczymi. 
Był to moment bardzo .ważny. Ograniczenie działalności Cen­

trali do zaopatrywania wyłącznie spółdZielni rzemieślniczych 
oznac~ało, że warsztaty prywatne został\)n skazane na zaopa­
trywanie się w surowce na wolnym rynku, który kurczył się w 

.miarę rozszerzania się działalności handlu państwowego. W 
rezultacie, warsztat prywatny miał przed sobą dwie możliwości: 
albo bankructwo z powodu braku surowców, albo też przejście 
na tory kolektywu rzemieślniczego (zwracam uwagę na analo­
gię do metod, stosowanych przy kOlektywizacji gospodarki 
chłopskiej) . 

Przedstawiona ewolucja spÓłdzielczości rzemieślniczej, zrze­
szonej dziś.w spÓłdzielczo-państwowej Centrali Rzemieślniczej, 
jest niewątpliwie typowa dla metod "uspołeczniania gospodar­
ki drobnotowarowej w zakresie drobnego przemysłu, rzemiosła 
i chałupnictwa". 
Należy zaznaczyć, że obok spółdzielni pracy (zwanych rze­

mieślniczymi), zrzeszonych w spółdzielczo-państwowej Cen­
trali Rzemieślniczej, istnieją spółązielnie pracy, zrzeszone IW 

Związku Spółdzielni Pracy. 
Stan tych diwóch "pionów" spółdzielczości pracy został przed­

stawiony w załączniku. Wymienione w nim zadania WSkazują 
na różnice, istniejące pomiędzy spółdzidniami obu typów. 

Liczebność i zasobność 

Na początku 1950 r. istniało jeszcze w "sektorze prywatnym": 
a) 140 tys. warsztatów rzemieślniczych, zatrudniających 

wr.a12l z właścicielami warsztatów, około 300 tys. pracow­
ników; 

b) 12 tys. warsztatów drobnego przemysłu prywatnego, za­
trudnią.jących około 130 tys. pracowników, oraz 

c) około 170 tys. chałupników. 

Powyższe liczby dawały ogółem 600 tys. zawodowo czynnych. 
O tej grupie społecznej mówi publicystyka komunistyczna, że: 
" ... tkwi ·w irdeologicznych pozostałościach poprzedniego ustroju, 
obarczona jest właściwym drobno-mieszczaństwu zachowaw­
czym stosunkiem do Odbywających się w Polsce przemian spo­
łecznych". 

Nie rozporządzam danymi w sprawie liczby zawodowo-czyn-
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nych w spółdzielniach pracy iW tym samym czasie, tj. na po­
czątku 1950 r. 

Liczba zawodowo czynnych w spółdzielniach pracy, zrzeszo­
nych w spółdzielczo-państwowej Centrali Rzemieślniczej i w 
Związku Spółdzielni Pracy, wynosiła w połowie 1950 r. nieco 
ponad 127 tys. 

Problemy spółdzielczości pracy 

Wziąwszy pod uwagę fakt, ~ spółdzielczość pracy otrzymuje 
bardzo mocne poparcie czynników oficjalnych, które kładą sil­
ny nacisk na j ej rozwój, trzeba stwierdzić, że rozwój ten jest 
raczej powolny i słaby. Prawie w każdym artykule na ten te­
mat pOdikreślany jest - w tej lub innej formie - słaby postęp 
w rozwoju spółdzielczości pracy. Głównym powodem tego sta­
nu rzeczy jest niechęć rzemieślnika do wyrzeczenia się samo­
dzielności - pracy dla samego siebie, własnymi narzędziami i 
w spo~ób, do jakiego jest przyzwyczajony, względnie, jaki jest 
tradycyj.nie przyj ęty w danym ząwodzie. Publicystyka kraj owa 
nie Ukrywa, że trudności, na jakie napotyka akcja spółdziel­
czości pracy, są ogromne. Zaleca się jednak stosowanie raczej 
tylko "delikatnego nacisku": " ... przełamanie opDrów na dro­
dze przejścia rzemiosła do wyższszych form wytwarzania nie 
może Odbyć się nagle, ale musi postępować stopniowo". W ce­
lu ułatwienia stopniowego przejścia Ido spółdzielczych form 
Wytwarzania zostały zorganizowane spółdzielnie pomocnicze. 

Do 1949 r. spółdzielnie te były jakoby opanowane przez bo­
gatych rzemieślników, którzy stanowiska swoje w zarządach 
WYkorzystywali dla własnych interesów (analogiczne' zarzuty 
,były wysuwane pod adresem bogatych chłopów w spółdzi~l­
niach). Dopiero " ... w wyniku przeprowadzonej weryfikacji, z 
.władz spółdzielni wyeliminowano ponad 50 % członków rad 
nadzorczych i blisko 50% członków zarządów. Tak duży odse­
tek rzemieślników-kapitalistów w zarządach spółdzielni świad­
czy o niejednolitości struktury rzemiosła pod względem społecz­
nym " . Komuniści zarzucali, że spółdzielnie pracy nie były orga­
nizacją uspołecznionej drObnej wytwórczości, lecz "wylęgarnią 
kapitalistów". Aby zapobiec tej "deformacji" przeprowadzono 
zmiany statutowe, polegające na tym, że do spółdzielni należą 
obecnie - oprócz właścicieli zakładu - również i pracownicy 
najemni. 

Spółdzielnie pomocnicze są formą, pośrednią pomiędzy In­
dYwidualnym, prywatnym zakładem rzemieślniczym a warszta-. 
tem zbiorowym, w którym zatrudnieni pracują kolektywnie, 
UŻywając wspólnych środków wytwórczych. Jest to forma, w 
której ma się dokonać przygotowanie i wychowanie kadr spół­
dzielców w duchu demokracji ludowej. 
Udział w spółdzielniach pomocniczych pracowników najem­

nYch na równi z właścicielami jest pier.wszym stopniem do 
Uspołecznienia. W tym przejściowym etapi~ środki prOdukcji 
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pozostają własnością prywatną, a społeczny charakter pracy 
przejawia się w postaci wspomnianej już produkcji nakładczej. 

Spółdzielczość pracy w gospoda.r(1e narodowej 

W Planie Trzyletnim spółdzielczość pracy została właściwie 
pominięta, zajmuje ona natomiast ważną pozycję w Planie 
S2leścioletnim. Przewiduje on szybki rozwój uspołecznionej 
drobnej wytwórczości, której produkcja w 1955 r . w stosunku 
do 1949 r. (przyjętym za 100) ma wynieść 491.7, a ramy pracy 
zespołowej mają objąć około 80% ogółu zatrudnionych w rze­
miośle. 
Według wypowi€dzi H. Minca na V Plenum K.C. P.Z.P.R., 

.. . . . wartość prOdukcji drobnego uspołecznionego przemysłu wzra­
sta więc cztero i półkrotnie , udział zaś jego w produkcji całego 
prZ!emysłu uspołecznionego wzrasta: z 8.9% w 1949 r. do 16.7.0/0 
w 1955 r.14) " . 

Nie łatwo jest pogodzić perspektywy, zarysowane w mowie 
ministerialnej, z poprrednio już wspomnianym nakazem wol­
nego tempa w przeprowadzaniu zmian strukturalnych rzemio­
sła. Niewątpliwie, perspektywy te są zbyt optymistyczne, o ile 
nacisk na rzemiosło będzie rzeczywiście łagodny. Jeśli będzie 
on rzeczywiście łagodny, to szybki rozwój spółdzielczości pra­
cy mógłby być wywołany istnieniem pewnej życzliwości mas 
rzemieślniczych do form gospodarki . kolektywnej. Wydaj e mi 
się, że tej życzliwości nie ma, a informacje w tej spra.wie, pu­
blikowane w kraju, są sprzeczne. 

Janina F!helowa pisze: 

.. ... pewien konser:watyzm rremieślnika objawia się nie tylko 
w przywiązaniU do własn€go zawodu, ale również do warszta­
tu i narzędzi", którego .... . przełamanie ... musi postępować stop­
niow015 ) ". 

Następnie, autorka komentuje otwarcie wojewódzkich Związ­
ków Spółdzielni RZ!emieślniczych, które .... . często nie są w sta­
nie nadążyć pod względem organizacyjnym za. inicj atywą rre­
miosła ·w kierunku zrzeszania się w spółdzielnie " . 

Te dwie sytuacje wykluczają się wzajemnie: albo mamy do 
czynienia z konserwatyzmem i oporami, albo też spontaniczną 
inicjatywą rzemiosła w ki'erunku zrzeszania się , i to występu­
jącą w takim stopniu, że apa.rat administracyjny nie może jej 
podołać. Skądinąd, znając paradokSY ustroju komunistyczne­
go, wiemy, że spontaniczność i dobrowolność nie jest wolna od 
goryczy przymusu. Czytamy na przykład: 

"Czy można mówić o wpływie ideologicznym na szerszy ogół 
drobnych wytwórców, pozostających poza zasięgiem spółdziel-

14) Fihelowa. Aktualne zagadnienia spółdzielczości itd. .. Zycie Go­
spodarcze", Nr 9, Warszawa, 1951, str. 505. 

15) Fihelowa. Rzemiosło na drodze ltd. str. 1164-1165. . 
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~~~..::-ol'() w samych spółdzielniach pracy jest tak wielu nie 
pOdkreśle~=~~ sp(iłdzielczą for:mą wytwórCzości?· (moj; 

Omłeawiając zestawienie liczebności sektora prywatnego l 
uspo cznionego, Woynowski stwierdza, że; 

ł ..... wYnika z tego jasno, że spółdzielczość pracy nie Wykona-' 
ta zasa~ic~go przełomu na obszarze gospodarki drobno 
~waroweJ. Nle ~czestniczyła w dostatecznym stopniu w wy_ 
~ eraniu elementow kapitalistycznych z tego obszaru, nie zaj­
n owała dostateczn~e ofenzywn~j postawy w walce klasowej 
Cia odcinku drobn~J wyt~6rczosci, nie wzmocniła należycie w 
li ,gU kilku lat dZlałalnosci w Polsce Ludowej sektora socja­
t s .yc~nego kosztem masy drobno-towarowej Pl'lY'Watnych wy_ 
worco~, słowem, nie wzmocniła na tym odcinku linii poli­
t~czneJ i gospodarczej, wytkniętej przez Kongres Zjednocze­
nIowy P.Z.P.R.17". 

NiewątpliWie, proce,s ~zczenia. indywidualnych form gospO­
darowania w rzemiosle Jest doplero w stadium początkowym 
Tr.Udno dziś przewi~ieć, jakie metody będą jeszcze stosowan~ 
1 Jakie zostanie nadane tempo przechodzenia do form kolek­
ty.wnych. 

Istnieje szer~g wątpliwości, a mianowicie, czy indywidualne 
formy prOdukCJi zostaną w ogóle utrzymane w przyszłości? Czy 
na przykład chałupnictwo i rzemiosło wiejskie, kierowane przez 
Centralę Prze,~Ysłu LUdowego i Artystycznego, m~ zachować 
1ndYWidualnosc form wytwórczych? Czy zasadniczo rzemiosło i 
drobna wytwórczość może zachować swoją odrębność i cechy 
Charakterystyczne, które j e różnią od produkcji masowej gdy 
zostanie im narzucona socjalistyczna dyscyplina pracy i' ruch 
korabielnikowców? 

Na pytania: te trudno jest dokładnie dziś OdpOwiedzieć. 

IV. SPÓŁDZIELOZOŚĆ "SAMOPOMOCY CHŁOPSKIEJ" 

~półdzielnie "Samopomocy Chłopskiej" mają na celu z jed­
neJ strony zaopatrywanie rolników w artyk\lł1y spożycia i środ­
ki prOdukcji, z drugiej strony - skup artykułów rolniczych. 

O ile chodzi o dział zaopatrywania, to szcz;ególnie ważne zna­
Czenie posiadre zaopatrywanie Chłopa w środki prOdukcji. W 
d~ałalności tej jest surowo przestrzegana zasada dyskrymina­
CJi kI~sowej, polegająca na tym, że spółdzielnie obsługują ma­
łO- . i sredniorOlnych Chłopów, pomijając potrzeby chłopów za­
mozniejszych. 

Jak wynika z analizy ocen działalności spółdzielni wiejSkiCh, 

16) Janina Fihelowa. Spółdzielczość pracy - postępowa. forma di-o 
:~~J wytwórczości. "Zycie Gospodarcze", Nr 8, Warszawa, 1950, str: 

G 17) Tadeusz Woynowski.Drogi rozwoju spółdzielCZOŚCi pracy " Zycie 
ospodar<:ze ", Nr 1, Warszawa, 1950, str. 12. . 

/ 
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i 
zamieszczanych w prasi~ krajowej, funkcjonowanie tych spół­
dzielni spotyka się z licznymi zarzutami. Np. posiadają one to­
wary zupełnie niepotrzebne rolnikowi, niekiedy "luksusowe", 
natomiast brak jest artykułów pierwszej potrzeby. 

Akcja skupu obejmowała w 1950 r. w zakresi'e ziemiopłodów: 
groch, fasolę, len, mak i ziemniaki; w zakresie produkcji zwie­
rzęcej: trzodę chlewną, bydło rogate, cielętn., owce, drób i jaja. 
Skup zboża należał do Polskich Zakładów Zbożowych. 

Nie trudno odcyfrować z głosów prasy krajowej fakt, że aKcj a 
skupu napotyka naJ liczne opory ze strony chłopów, któr~ 
dopl~ro zmuszeni naciskiem czynników administracyjnych do­
starczają żądanych ilości. Fakt tych oporów posiada, oczy­
wiście, swoją typową interpretację propagandową; występuje, 
jak zwykle, element "walki klasowej", czarny charakter-chłop­
kapitalista itp. Na przykład, Eugeniusz Szyr, nar~kając na 
niepowodzenia ,w dziedzinie skupu zboża, piszeJ.8): 

"świadczą o tym dość liczne fakty nieprawidłowego stosun­
ku do zadań pomocy chłopom małorolnym, uleganie nacisko­
wi elementów kułackich, wyraiająoe się ,w tolerowaniu kumo­
terskich stosunków w spółdzielniach gminnych i tendencyjne­
go obniżania zobowiązań w skupie zboża na rzecz bogaczy 
wiejskich, w nieprzestrzeganiu ustawy o pomocy sąsiedzkiej 
i w niedostatecznej walce z biurokracją w załatwianiu potrzeb 
i bolączek wsi. Właśnie w toku akcji skupu zboża ujawnione 
zostały naj różnorodniej sze, świadczące o bogatej fantazji sek­
ciarzy, oportunistów i biurokratów, formy samowoli, błędnYCh 
interpretacji, szkodliwego przymusu, uciekania' od trudności 
bezpośredniej agitacji, "ułatwiania sobie pracy" przy pomocy 
nielegalnego nacisku administracyjnego, lub też kumoterskie­
go ulegania kułakom i kułackiej propagandzie". 

Niezaloeżnie ocli zadań wychowawczych, które są realizowane 
pośredniO w gospodarczej działalności spółdzielni "Samopomo­
cy Chłopskiej", istnieją jeszc:ZJe zadania wychowawcze, realizo­
wane bezpośrednio. Spółdzielnie "Samopomocy Chłopskiej" do­
pomagają P.Z.P.R. w kształceniu chłopów w doktrynie komu­
nlstycznęj. 

Wreszcie, spółdzielczość "Samopomocy Chłopskiej" ma być 
również instrumenbem w realizacji zadań Planu Sześcioletnie­
go i organizatorem ,wspómawodnictwa pracy. 

• 
Na zakończenie chciałbym wspomnieć parę słów o zasadach 

działalności inwestycyjnej w spółdzielCZOŚCi. 
Do 1950 r. inwoestycje w spółdzielczości były oparte na zasa­

dzie samofinansowania. Każda więc spółdzielnia finansowała 
swoje inwestycje w mi-arę posiad:anych nadWY:lJek, jakie jej po-

18) EugeniUSZ Szyr. O właściwą reallzacjt; UDU PartlL "Nowe Drogi", 
Nr 2 (26), Warsza.wa., 1951. 
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zostawały po zapłaceniu podatków obrotowego i dochodowe­
go19). 

Ocz~ście,. przy tym systemie finansowania inwestYCji, jed­
fa sp.~ł~elnla (p~ospe~uj ąca) mogła prowadzić OŻywioną dzia-

dazilnćosc m:vestycYJną, mna (kulejąca) nie mogła jej prowa­
w ogole. 

~ celu. wyrównania szans działalności inwestycyjnej wszy­
StklCh sJ?ołdzielni danej branży stworzono system, w myśl któ­
~gO kaz~a spółdziel~ia, przelewa na Wyrównawczy Fundusz 
w west~cYJny wszystkie srodki, które może przeznaczyć na in-

esty.cJe (chodzi o nowe inwe1:tycje a nie renowacje) 20) • 

~az~y pi.o,n spółdzielCZY np. "Samopomoc Chłopska" lub 
spoMZlelczosc p~y, gromadzi środki wyrównawcze na Sp~cjal­
nych ~ontach, w ~dpowiednich bankach, które finansują . 
westycJe danego. plOnu. ln-

.Fun~usze. admi~istrowane są przez zarządy central, względ­
m~ z"':Uj,zkOW, ktore. udzielaj ą pożyc:ZJek poszczególnym pionom 
społdzlelczym, zgodme z zasadami planu gospodarczego. 

,System t~n, .który ma na celu równomierny rozwój poszcze­
golny~h społd~elni w pionie branżowym, ma tę waJdę, ie w re­
~ltacle .wyda~ne,. do~rz~ gospodarujące spółdzielnie finansują 
rnwestycJe społdzlelnl mewydajnych i źle gospOdarujących. 

ZAŁĄCZNIK 

STAN SPóŁDZIELCZOŚCI NA l. vn. 1951 R. 

l. Spółdzielczość rolnicza zrzeszona w Centrali Rolniczej 
Spółdzielni "Samopomoc Chłopska" 

Zadania: 

t 
Orgar;t~z?wanie -w formach spółdziel~zych zaopatrzenia, kon­

. ~aktacJl l skupu oraz usług i przetworstwa - w myśl intere­
sow Chłopów mało- i średniorolnych i robotników rolnych. 

Ilość spółdzielni ................................. . 
Liczba członków ................................. . 
Liczba pracowników ............................. . 
Ilość sklepóW' .................................... . 
Ilość komitetów członkowskich ................... . 
Ilość osób w organach samorządu spółdzielczego . . 

SpółdzielCZOŚĆ zaopatruj e wieś w 99 0/0. 

3.139 
2.874.104 

189.982 
30.469 
23.423 

174.629 

Spółdzielczość opanowała skup nadwyżek produkcji rolnej 1 
Odpadków w 96 0/0. 

~9} Uchwała Komitetu Ekonomicznego Rady MInistrów z dn. 12 
,!ltnla 1949 r. w sprawie zasady systemu finansowego w spółdzlel­

~osci. "Monitor Spółdzielczy", Nr A.8, 1949, poz. 58. 
20) "Monitor Spółdzielczy", Nr 6, 1950 r., poz. 39. 
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Zadania: 
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2. Spółdzielczość spożywców zrzeszona 
w Związku SpółdZielni Spożywców 

Organizowanie w miastach 1 ośrodkach przemysłowych wzo­
rowych placówek socjalistycznego handlu, zbiorowego żywienia, 
usług i przetwórstwa. . 

ilość spółdzielni ................................. . 
Liczba członków •................................ 

495 
1.902.169 

Liczba pracowników ............................. . 
ilość sklepów ,bez kiosków i strag.anów) .... .. ... . 
ilość komitetów członkowskich .................. . 
ilość osób w organach samorządu spółdzielczego .. 

148.766 
17.957 
10.698 
68.491 

Spółdzielczość spoży.wców zaspakaja: 55 0/0 ogólne-go zapotrze­
bowania ludności miast na towary, 520/0 zapotrzebowania na 
pieczywo i 600/0 zapotrzebowania na mięso i przetwory mięsne. 

3. Spółdzielcwść rżemfeślnicza zrzeszona 
w spółdzielczo-państwowej Centrali Rzemieślniczej 

Zadania: 
Spółdzielcze organizowanie produkcji rzemieślniczej, zaopa­

trywanie członków w surowce, półfabrykaty, maszyny i narzę­
dzia, oraz prowadzenie zbytu wytworów rzemiosła. 

ilość spółdzielni ................................... . 
w tym: spółdzielni pracy ...................... . 

spółdzielni pomocniczych .............. . 
Licz,ba cz,lonków .................................. . 
Liczba zatrudnionych członków i pracowników ..... . 
llość zakładów .wytwÓrczych i usługowych .......... . 
Liczba osób w organach samorządu spółdzielczego 

Zadania: 

4. Spółdzielczość pracy zrzeszona 
w Związku Spółdzielni Pracy 

970 
704 
266 

58.316 
48.363 
3.595 
5.125 

Uspołecznienie' gospodarki drobnotowarowej w zakresie drob-
nego prz~mysłu, rremiosła i chałupnictwa. 

Ilość spółdzieln1 .................................. . 
LicllJba członków .................................. . 
Liczba zatrudnionych członków i pracowników ..... . 
llość zakładów przetwórczych i usługowych ....... . 
Liczba osób w organach samorządu spółdzielczego .. 

Zadania: 

5. SpółdzielCZOŚĆ inwalidów zn;·eszona 
w Centrali Spółdzielni Inwalidów 

2.676 . 
143.237 
158.243 

4.688 
6.519 

Produktywizacja 1 aktywizacja inwalidóW' wojennYCh, inwali­
dów b. więźniów politycznych 1 obozów koncentracyjnych, in­
walidów pracy i inwalidów cywilnych w spółdzielczych zakła­
dach wytwórczyc!l, usługowych, chałupniczych i handlowych. 

SPóŁDZIELCZOść 

ilość spółdzielni ................................... . 
Liczba członków · ................................... . 
Liczba zatrudnionych członków i pracowników ..... . 
ilość zakładów wytwórczych i usługowych .......... . 
Liczba osób w organach samorządu spółdzielczego .. 
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214 
12.897 
19.015 

719 
1.245 

6. Spółdzielczość przemysłu ludowego i artystycznego 
zrzeszona w spółdzielczo-państwow~j 

. Centrali Przemysłu Ludowego i Artystycznego 
Zadania: 

Zorganizowanie spółdzielcze indywidualnej wytwórczości lu­
dowej i artystycznej. 

ilość spółdzielni ................................... . 
Liczba członków ................................. . 
Lic~]:>a zatrudnionych członków i pracowników .. .. . . 
ilosc zakładów wytwórczYCh i usługowych ......... . 
Liczba osób w organach samorządu spÓłdzielczego .. 

Zadania: 

7. Spółdzielczość mi,eszkaniowa, obsługiwana 
przez Biuro Spółdzielni Mi.eszka.niowych 

przy Centralnym Związku Spółdzielczym 

222 
22.907 
19.727 

558 
2.200 

Dostarczenie członkom tanich i zdrowych mieszkań w dro­
dze samopomocy zbtorowej przy poparciu instytUCji państwo­
wych. 

Ilość spółdzielni ................................. .. . 23() 
Liczba członkóW' .................................... . 43.272 
Liczba osób w organach samorządu spółdzielczego .. 1.702 

8. Spółdzielczość wydawnicza. pOdporządkO"\$na bezpośrednio 

Zadania: 
Centralnemu Związkowi Spółdzielczemu 

. Prowadzenie działalności wydawniczej, oświatowej i propa­
gandowej dla podniesienia ogólnego poziomu wiedzy spOłecznej 
w Polsce. 

Ilość spółdzielni .................................... 8 
Liczba członków .............. . .. . ................. . 84.275 

9. "Spólnota. Pracy", Ogólnokrajowa Spółdzielcza Organizacja 
Zbytu Drobnej Wytwórczości, . 

członek Związku Spółdzielni Pracy 
Zadania: 

Planowa organizacja i prowadzenie zbytu towarów, wy­
twarzanych przez spółdzielnie pracy 1 inne uspołecznione w~r­
sztaty wytwórczości drobnotowarowej oraz handel sprzętem me­
typowym motoryzacyjnym i nietypowyml pojazdami samocho-
doWYmi. ~ 

Ilość punktów sprzedaży detalicznej .................... 581 

Zródło: "Przegląd Spółdzielczy " . Rok IV, Nr 3 (30), Warsza­
wa, 1951. Str. 349-352. 

Józef M. BIL:ffiSKI. 
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Ustowodawstwo pracy 

USTAWODAWSTWO PRACY 

Wprowadzenie 

Celem vego opracowania jest charakterystyka norm praw­
nych, składających się na ustawodawstwo pracy w zakresie 
pracy fizyczne} w przemyśle. -
Większość norm prawnych, które obowiązują po wojnie po­

chodzi z czasów przedwojennych. Otrzymanie pełnego obrazu 
obOwiązującego dziś ustawodawstwa pracy w danej dziedzinie 
wymagałoby więc również charakterystyki norm, które zostały 
wy~ane przed ;wojną i obOwiązują nadal. Nie było to jednak 
możliwe ze wzgl.ędu na stosunIkowo wąskie ramy, jakie z góry 
zostały przewidZIane dla tego opracowania, 
Przyjąłem więc założenie, że ustawodawstwo przedwojenne 

jlest znane i zajmowałem si~ tylko zmianami, które zostały 
fWlProwadzone po wojnie. Sądzę, że ponieważ interesują nas 
przede wszystkim elementy nowe, powojenne, opracowanie to 
spełni swoje zadanie. 

Z drugiej jlednak strony, by dać możność czytelnikowi lep­
szego Z?rientowania się w całokształcie przepisów prawnych, 
wymiemłem w odsyłaczach również przedwojenne teksty praw­
ne, które nadal obowiązują. 
. Pragnę jeszcze dodać, 2e uzupełnieniJe charakterystyki ram 
zycia robotniczego, częściowo objętej moim opracowaniem da­
je praca Józefw Bilińskiego o organizacji związków zav.:-odo­
wych w dzisiejszej Polsce. 

Jest rzeczą charakterystyczną dla Związku Sowieckiego i dla 
krajów dlemokracji lUdowej, że pomiędzy przedstawianą a rze­
czywistą treścią życia istnieje często bardzo głęboka sprzecz­
noŚĆ. Zjawisko to jest również - a może przede ,wszystkim _ 
charrukterystyczne dIS) stosunków rObotniczych. Inaczej przed­
stawiają się na zewnątrz różne urządzenia społeczne a inna jest 
ich wartość rZJeczywista. Tę właśnie okoliczność należy brać 
pod uwagę, zapoznając się 2l takimi lub innymi normami z 
zakresu ustawodawstwa społecznego. 

Na przykład, w dzisiejsrej' Polsce Obowiązuje zasadniczo 
46-godzinny tydzień pracy. Wartość tej normy jest jednak bez 
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znaczenia, skoro robotnik jest pod stałym przymusem (nłeste­
ty, głównie związków zawodowych, które powinny bronić jego 
interesów), by pracować 60 godzin tygOdniowo i więcej. 

W prasie spotykamy się ciągle z wiadomościami o powzięciu 
przez robotników takiej lub innej fabryki, albo takiej lub in­
nej branży, coraz to nowych uchwał w sprawie przedł.użenia 
czasu pracy. Wystarczy byle okazja, aby aparat partyjny i apa­
rat związków zawodowych aranżował tego rOdzaju UChwały. 
Również administracj aJ korzysta szeroko z uprawnień, 2Jezwala­
jących na przedłużenie czasu pracy z pominięciem wszelkich 
nawet pozorów dobrowolności i spontaniczności. 

Ponadto, jeśli norma 46-ciogodzinnego tygodnia pracy ma 
być normą realną, to robotnik, pracuj ący 46 godzin tygodnio­
wo, powinien zarobić na utrzymanie rodziny. Tymczasem, 
struktura płac jest tego rOdzaju, że normalna praca w ciągu 
46 godzin tygodniowo nie pozwala na zarobi!enie na minimum 
egzystencji. Pomijając już sprawę nakładu wysiłku ;w danej 
jednostce czasu, tr.zeba stwierdzić, że robotnik musi pracować 
znacznie dłużej aby zabezpieczyć rodzinie skromne utrzyma­
nie. 

Drugim przykładem sprzeczności pomiędzy stroną zewnętrz­
ną a rzeczywistą treścią urządzeń socjalnych jest sprawa ubez­
pieczeń społeczn:ych. Z jednej strony, imponująco wygląda 
rozwój ubezpieczeń społecznych, wyrażony w liczbie ubezpie­
czonych, towiem lic21ba osób, objętYCh ubezpieczeniem choro­
bowym w 1950 r. wynosiła ponad 5 milionów, a łącznie z ro­
dzinami - ponad 10 milionów, czyli 42,1 % ludności. Równo­
cześnie wydatki na opiekę lekarską wynosiły 36,44 zł, na opiekę 
lekarską zamkniętą - 60.76 zł, na lekarstwa i środki opatrun­
kowe przeCiętnie 22.92 zł rocznie na uoezpieczonego. Podsumo­
WUjąc, otrzymujemy, że przeciętne świadczenia na jednego 
ubezpieczonego z tytułu ubezpieczenia chorobowego wyniosły 
120,12 zł rocznie. W 1950 r. przeciętna emerytura wynosiła 
116.82 zł miesięcznie, a renta wypadkowa - ).06.62 zł miesięcz-

. nie. W owym czasie obiad, tzw. "popularny", kosztował 200 zł. 

Najlepszą reklamą dla państwa, które dba o los ro-botników, 
byłOby publikowanie obfitych danych o wysokości zarobków, 
osiąganych w ciągu 46-godzinnego tygodnia pracy bez nad­
miernego przeciążania. wysiłkiem, które wskazywałoby n~ 1i?: 
że robotnik istotnie posiada dobre warunki bytu, ma moznosc 
pokrywania bez trudu wszystkich swych potrzeb konsumcyj­
nych i może nawet nieco oszczędzać. Tymczasem polska de­
mOkracja ludowa jest niezmiernie skąpa, jeśli chodzi o publi­
kowanie danych, dotyczących wysokOŚCi płac i zarobkowo O 
stałym, regularnym publikowaniu danych, ~a ten ~m~t. ~ie 
ma mowy. Parę lat temu można było znalezc przyna.JmmeJ J~­
kieś dane sporadyczne. Obecnie brak jest i ta:kich mformacJi. 
Przytoczę parę fragmentarycznych danych, k~re zilustrują 

położenie materialne robotnika w Polsce ludoweJ. • 
Hilary Minc w prZJemówlenlu swoim na kongresie P.Z.P.R. w 
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1949 r. wspomniał, że przeciętny miesięczny zarobek robotnika. 
w czerwcu 1948 r. wynosił 13.642 złl ). 

W czer:wcu 1948 r. ceny żywności były 171 razy wyższe, a ce­
ny odziezy i obuwia 300 razy wyższe od cen przedwoJ ennych. 
Można by więc powiedzieć, że przeciętny zarobek robotnika w 
C2lerwcu 1948 r. reprezentował: siłę nabywczą - o ile chodzi o 
żywnOŚĆ - 80 zł przedwojennych i - o ile chodzi .o odziei i 
obuwie - 45 zł przedwojennych. 

Z innej, oderwanej informacji dowiadujemy się, że prze­
ciętny zarobek robotnika w przemyśle naftowym w 1948 r . wy­
nosił 7.764 zł miesięcznie przed podwyżką i 8.777 zł po podwyż­
oe2). 

Wiadomość t al podważa zaufanie do powyżej przytoczonlCj 
wypowiedzi, Minca. Byłaby absurdalna tego rodzaju struktura 
płac, by przeciętny zarobek robotnika w przemyśle naftowym 
wynosił 57 % przecię'tnego zarobku robotnika w całym prze­
myśle. 
Według ostatnio przytoczonej informacji: przeciętny mie­

sięczny zarobek robotnika~ :w przemyślie naftowym reprezento­
wał siłę nabywczą - jeśli chodzi o żywność - równą 51 zł 
przedwojennych i 29 zł przedwojennych, o ile chodzi o odzież 
1 obuwie. 
Według Rocznika Statystycznego 1949 r., 30.1 % robotników 

fizycznych w przemyśle w sierpniu 1949 r. posiadało zarobek 
mniejszy niż 12.000 zł, a 29.6% - zarobek w granicach od 12.001 
do 16.000 zł3). 

Wymienione zarobki odpowiadałyby sile nabywczej złotych 
przedwojennych: I-SZal grupa - ~oniżej 72 zł (~ywność ) i po­
niżej 42 zł (odzIeż i obuwie); II-ga grupa - od 72 do 90 zł 
(żywność) i 42 do 56 zł (odzież i .obuwie). Należy zaznaczyć, 
że w si1erpniu 1949 r. ceny żywności były 169 razy, a ceny odzie­
ży i obuwia 290 .razy wyższe od cen przedwojennych. 

Na posiedzeniu K.C.P.Z.P.R. w dniu 17 lutego 1951 r . Hilary 
Minc stwierdził, że "płaca realna pracowników najemnych 
podniosła się w 1950 r. o około 6% "4). 

Można łatwo sprawdzić w przedwojennych polskich wydaw­
nictwach statystycznych, w których nie ukrywano wysokości 
zarobków robotników, 2Ję. przeciętne płace robotnicze w prze­
myśle iWynosiły 156 zł. 

W zestawieniu, opUblikowanym w . sprawozdaniu Europej­
kiej KomisjI Ekonomicznej za rok 1949, znajduje się zestawie­
nie czasu pracy, jaki musiał poświęcić robotnik w 1949 r . dla 

1) Hilary Minc. Bilans gospodarczy Demokracji Ludowej i wytyczne 
Planu 6-letniego. "Zycie Gospodarcze", Nr l, Katowice, 1949, 'Str. 5. 

2) Tadeusz Trawińsk1. Bilans przemysłu naftowego za rok 1948. "Zy­
cie Gospodarcze", Nr 2, Katowice, 1949, str. 69. 

3) Rocznik Statystyczny, 1949, Warszawa, 1950, str. 135. 
4) "Trybuna Ludu", Warszawa, 22 luty, 1951. 
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zdobycia zarobku, potrzebnego na zakup poszczególnych arty­
kułów . żywności5). 

Cena. żywności wyrażona w cza.s~ pracy 
robotnika przemysłowego. 

(minuty na kilogram lub litr) 

Polska Zjednoczone stany 
Królestwo Zjedn. 

Chleb ........... 29 11 13 
Kartofle .... .... 10 7 4 
MI,eko ... • o ••• • 29 16 9 
Mięso ........... 110 84 64 
Masło ......... 420 75 70 
Cukier ......... . 110 22 9 

P. Lew Wright, pre2les brytyjskiego ZiWiązku zawodowego ro­
botników w bawełnianym przemyśle tkackim (Cotton Weavers' 
Amalgamatlon) , po wizycie swojej w Polsce, dał zestawienie 
czasu pracy, jaki. musi poświęcić r obotnik polsld dla zdobycia 
poniże} wymienionych artykułóW!). 

Informacje p. Lewis Wright 'a są następujące: 

Artykuł 

O~ż 

Koszula popelinowa 
Zwyczajna koszula 

z grubego materiału 
Gotowe ubranie męskie 
Ubranie damskie 
Nieprzemakalny płaszcz 

gabardinowy 
Buty męski~ 
Krawat 

1;ywność 
Wołowina (1 funt) 
Kartofle " " 
Ser " 

Cena w jednostkach czasu pracy 
robotnika w 1951 r. 

Polska W. Brytania 

1 tydzień 15 godzin 

13,3 ·godzin 5 godzin 
5 tygodni 1,5 tyg. 
3 tygodnie 1,5 tyg. 

5 tygodni 2 tyg. 
1-2,5 tygodni 0,5 tyg. 
2-3 godzin 1 godzina 

56 minut 45 minut 
29 minut 10 minut 

154,8 minut 26 minut 

W ocenie postępu społecznego óW' polsce ludowej, którego 
9lyrazem jest, między innymi, charakteryzowane w tym opra­
cowaniu ustawodawstwo pracy, muszą być brane pod uwagę 

5) United Natlons, Department of Econom1c Af!airs. Economlc Sur­
vey of Europe In 1949, Geneva, 1950, str. 37. 

6) British League for European Freedom. Press Bulletln, vol. 20, Nr 
198, London, 1951. 
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dW~ punkty widzenia: po pierwsze, jakie warunki bytu ma­
tenaIr;ego posiada robotnik, po drugie, w jakich IWarunkach 
wolnosci indywidualnej i zawodowej kształtuje się jego życie? 
Przy~czone dane fragmentaryczne na temat zarobków nie 

wsk~zUJą na to, aby byt robotnika był znośny. 
Rownolegle do pewnych, raczej pozornych, ulepsZJeń w usta­

wodawstwie . ~racy ;wyrosły uciążliwe ograniczenia życia robot­
n1cz~go. ZWląz}ti zawodowe pl7lęstały być autonomiczną, nie­
zalezną od pans~wa ~ub pa~li, organizacją robotników, powo­
łaną do obrony lch mteresow. Stały się one agencją admini­
stra~ji p~ństwo~e~ i partyjnej, zajętą ekzekwowaniem od ro­
bo~nika Ja~ naJWlęks~gO wysiłku. Strajk przestał być narzę­
dZlem 'walin robotnikowopoprawę bytu. Nowe ustawodawstwo 
o przyo:usie i ~yscyplinie pracy wprowadza stosunki quasi­
nilewolmcze do zycia robotniczego. Kontrola t inwigilacja ro­
botni~a przez agentury partyjne i władze bezpieczeństwa od­
bieraJą mu swobodę wypo·wiadania myśU nawet wobec współ­
towarzyszy pracy. PrzYl?us, rzekomo spontanicznego, współ­
zawodnictwa pracy czym z niego ja~by część obracającego się 
coraz szybcLej, urządzenia mechanicznego ';"arsztatów pracy 
pr2lem~sło~ej. Młyn masówek i organizowanego "entuzjazmu" 
dopełma Jego zmęczenie fizyczne i psychiczne. 

Poz<;>staje zwrócenie ~wagi na fakt, naj istotniejszy, że 
funkcJ onowanie urządzen społecznych, które same przez się 
mogą być bardzo dobre,. opartYCh na najliepiej sformUłowanych 
zasadach 1 prnepisach, Jest w gruncie rzeczy zależne od ducha 
jaki ożywia wykonawców. ' 

Roman Palester pisze w "Kulturze" (Nr 7/45 - 8/46 1951 
str. 8) :. '?akże można cieszyć się z rozwoju lecznictwa społecz~ 
nego, J.esl.i u pod.st~w systemu lleŻY kompletna pogarda dla 
~ondycJi Jednostki? . Ten typ wątpliwości najbardziej podwa­
za ~asze zaufanie do wartości ustawowych i liczbowych mier­
nikow postępu społecznego. 

Umowa o Pl\aCę 

Kodeks ZObowiązań z 1933 r., ze zmianą, ,wprowadzoną w 
1934 r., oraz rozporządzeniem Prezydenta Rzeczypospolitlej z 
dn. 16 marca 1928 r. o umowie o pracę wra21 ze zmianą 21 1933 
r. stanowią główną podstawę norm powojennych w sprawie 
umowy o pracę7). 

Po wojnie została wprowadzona zmiana do artykułu 11 (ust. 
4, pkt. aj rozporządzenia z dn. 16 marca 1928 r. Zmiana ta 
dotyczy czasu, w jakim umowa o pracę nie może być rozwią­
zana, gdy robotnik jest niezdolny do zarobkowanlę. wskutek 
nieszczęśliwego wypadku lub choroby. Prned wojną czas ten 

7) Dz. U. R. P.: Nr 35, 1928, poz. 324 
Nr 32, 1933, poz. 274 
Nr 82, 1933, poz. 598 
Nr 54, 1934, poz. 492 

USTAWODAWSTWO PRACY 349 

wynosił cztery tygodnie bez względu na długość zatrudnienia 
robotnika. Po ,wojnie umowa o pracę nie mOlŻe być rozwiązana. 
"w ciągu trzech miesięcy w razie niestawienia. się robotnika 
do pracy wskutek nieszczęśliwego wypadku lub choroby, jeśli 
pozostaje w nieprzerwanym stosunku pracy w tym samym za­
kładzie co najmniej przez rok czasu, a. w ciągu czterach ty­
godni, gdy stosunek pracy w tym samym zakładzie trwa po­
niooj jednego rokuS)". 

Usta.wodawstwo przedwojenne w sprawie układów zbioro­
wych pracy zostało po wojnie utrzymane bez zmiany, z tym 
jednak, :ile zostało ono rozciągnięte na pracowników rolnych 
na obszarze całego kraju9 ). 

Wśród norm, regulująCYCh umowę o pracę po wojnie, znaj­
dują się również przepisy w sprawie mieszkań służbowych 1 
mieszkań pracowniczych oraz w sprawie wynalazczości pra­
cowniczej;J.O) . 

Przymus i d\yscYPlinal pracy 

Po wojnie wprowadzono przymus pracy, który nie istniał 
przed wojną, jak również przepisy w sprawie dyscypliRY pra­
cyll). 

Zarówno rlejestracji, jak i przymusowej pracy podlegają oby­
iWatele polscy oraz osoby zamieszkałe w Polsce, które nie mo­
gą wykazać się innym obywa1k!lstwem. Wiek osób, Objętych re­
jestracją i przymusem pracy jest następujący: mężczyźni od 
18 do 55, kobiety od 18 do 45 lat. 
Urząd Zatrudnienia może powołać wymienione powyżej oso­

by do pracy we wszelkich gałęziaCh i rodzajach zatrudnienia. 
Powołanie do pracy przymusowej obowiązuje prrez dwa lata, 
P1'2lYczem Urząd Zatrudnienia nie jest związany miejscem za­
mieszkania osoby, powołanej 'rlo pracy przymusowej, ińnymi 
słowy, może jej wyznaczyć pracę w innym miejscu niż jej 
miejsce zamieszkania. 

8) Dz. U. R. P., Nr 65, 1947, poz. 388. 
9) Dz. U. R. P.: Nr 31, 1937, poz. 242 

Nr 40, 1937, poz. 314 
Nr 40, 1937, poz. 316 
Nr 61, 1946, poz. 339 

10) Dz. U. R. P.: Nr 28, 1950, poz. 257 
Nr 47, 1950, poz. 428 
Nr 2, 1951, poz. 7 

11) Dz. U. R. P.: Nr 30, 1945, poz. 182 
Nr 41, 1945. poz. 231 
Nr 3, 1946, poz. 24 
Nr 70, 1946, poz. 388 
Nr 34, 1947, poz. 160 
Nr 59, 1947, poz. 320 
Nr 24, 1948, poz. 161 
Nr 10, 1950, poz. 107 
Nr 18, 1950, poz. 153 
Nr 20, 1950, poz. 168 
Nr 43, 1950, poz. 388 
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. Osoby, powołane do pracy przymusowej, mogą być zatrud­
mone w. rolnictwie. Ale woll1le są od przymusu pracy osoby, 
utrzymUJące się z prowadzeniSI gospodarstwa rolnego, leśnego, 
hodowlanego lub ogrodniczego, oraz członkowie ich rodzin, za­
trudnieni w ~anych gospo~arstwach. Dowodem, uprawniają ... 
cym do zwolnlenia od obowlązku rejestracji i pracy przymuso­
wej osób, zatrudnionych w gospodarstwach rolnych, leśnych, 
h?dowlanych i ogrodniczych oraz członków ich rodzin, zatrud­
mo~ych w tych . gosp~darstwach, jest zaświadczenie zarządu 
gromy, stwierdzające, ze wchodząca w grę osoba jest rzeczy­
wiście zatrudniona w tym charakterze. 

Należy zaznaczyć, że posiadacze gospodarstw rolnych są obję­
ci specjalnego rodzaju przymusem pracy, a mianowicie przy­
musem udzielania tzw. pomocy sąsiedzkiej. Polega ona na 
p:zymusie pożycza~a siły pociągowej, maszyn i narzędzi rol­
mczych oraz środkow transportowych. Ponieważ siła pociągo­
wa, maszyny i narzędzia rolnicze maj ą być pożyczane włącz­
n~e z o~słu?~ ludzką, dlatego przymus pomocy sąsiedzkiej za­
Wlera rowmez element przymusu pracy. 
.Os.ob~, które UChylają się od pracy przymusowej, karane są 

W1ęZlemem do lat pięciu. 
Osoby, pracujące w zakładach, względnie w instytucjach 

państwowych, ~półdzielczych lub samorządowych, mogą otrzy­
·!nać zakaz znllany danego zajęcia na inne, innymi słowami, 
nakaz kontynuowania danego zajęcia wbrew woli pracownika. 
Jednym słowem, są przywiązani do danego zakładu lub insty­
tUCji, co przypomina sytuację chłopów pańszczyźnianych, któ­
rzy byli .. gleb8ie adscripti ". Motywem wspomnianego zakazu, 
wzglęcinJle nakazu, jest potrzeba posiadania danego pracownika 
przez dany zakłrud, lub instytucję, a potrzeba .ta może wynik­
nąć z interesów gospodarki państwowej, spółdzielczej lub sa­
morządowej. 

Jednostka, która łamie otrzymany nakaz, względnie zakaz, 
ulega karze aresztu do 6 miesięcy i wysokiej grzywniJe. 

Ustawa "o zabezpieczeniu socjalistycznej dyscypliny pracy" 
zaopatrzona jest następującym wstępem: 

"W Polsce Ludowej klasa robotnicza, świadoma swych praw 
i obowiązków gospodarza kraju, nadaje dyscyplinie pracy no­
wą socj alistyczną treść. 

"PrzytłaczającSl większość robotników i pracowników umysło­
wych, pracując sumiennie i z zapałem, daje wyraz swojemu 
socjalistycznemu stosunkowi do pracy i przyczynia się do 
iWZII10cnienia sił ludowej ojczyzny. 

"Są jednak jednostki, które - naruszając dyscyplinę pracy 
- postępowaniem swoim obniżają skuteczność ofiarnej pracy 
swych współtowarzyszy i wpływają hamująco na dalszy ciągły 
wzrost dobrobytu L kultury mas pracujących. Do szczególnie 
szkodliwych naruszeń dyscypliny pracy należy opuszczanie dni 
pracy bez usprawiedliwionej przyczyny. 
"Mając nSl względzie, że przestrzeganie socjalistycznej dyscy­

pliny pracy jest nieodzownym waruIllkiem realizacji Planu 
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Sześcioletniego, zgodnie z interesami i postulatami klasy ro­
botniczej stanowi się co następuje ... " 

Rygorom ustawy pOdlegają pracownicy fizyczni: i umysłowi, 
zatrudnieni w przedsiębiorstwach i instytucjaCh państwowych 
i samorządowych. 

Prz.ez opuszczenie dnia pracy rozumie się opuszczenie bez 
usprawiedliwionej przyczyny dnia pracy, w którym pracow­
nik obowiązany był stawić się Ido niej . opuszczenie części dnia 
pracy, określonej przez administrację, uważaIlle jest za opusz­
czenie całego dnia pracy. 

UstawSI przewiduje kary porządkowe i sądowe. 
Do kar porządkOWYCh należą: 1) nagana z ostrzeżeniem, 2) po­

trąceni.e wynagrodzenia za jeden lub dwa dni pracy za każ­
dy dzień opuszczony bez usprawiedliwienia, 3) zdegradowanie 
na okres miesięczny, to znaczy przenieSienie na okres miesięcz­
ny na niższy szczebel płacy. 

K ary porządkowe wymierza kierownik przedsiębiorstwa lub 
instytucji. 

Skala kar porządkowych jest następuj ąca: 
1) Za nieusprawiedli~ione opuszczenie w roku kalenldarzo­

wym jednego dnia pracy pr acownik podlega karze nagany z 
ostrzeżeniem, albo karze potrącenia mu z należnego wynagro­
dzenia przeciętnego zarobku za jeden dzień pracy. 

2) Za nieusprawiedliwione opuszczenie w roku kalendarzo­
wym drugiego dnia pracy lub też dwóch dni kolejno, pracow­
nik podlega karze potrącenia z należnego mu wynagrodzenia 
przeciętnego zarobku za j eden dzień pracy za każdy dzień 
opuszczony. 

3) Za nieusprawiedliwione opuszczenie w roku kalendarzo-
wym t rzeciego dnia pracy lub trzech dni kolejno pracownik 
podlega karze potrącenia z należnego mu wynagrodzenia prze­
Ciętnego zarobku za dwa dni pracy ZSl każdy dzień opuszczony, 
lub kar2}e przeniesienia do pracy gorzej płatnej. 

W ~adku "złośliwego i uporczyweg~ naruszania dyscypli­
ny pracy" stosowane są kary sądowe. Kara sądowa polega na 
tym, że potrąca się pracownikowi od 10-250/0 jego ' zarobku i w 

_ tym czasie nie ma on prawa opuścić pracy. 
Do wypadkÓW " złośliwego i uporczywego naruszania dyscypli-

ny pracy" należy: 
1) Opuszczenie - mimo wymierzonych kar porządkOWYCh 

_ bez usprawiedllwienia 4 lub więcej dni pracy w ciągu roku. 
2) Jednorazowe opuszczenie bez usprawiedliwienia czterech 

lub Więcej dni pracy. 
Jest rzeczą ~amienną, że ponadto przewidziane są kary 

na zwierzchników osób, które łamią dyscyplinę pracy, o ile 
ZWierzchnicy ci nie karzą swoich podWładnych. 

• Kary za niekaranie, polegające na więzieniu do trzech mie­
Sięcy i wysok:lJej grzywnie, .wymierzane są, o ile zwierzchnik: 
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1) uznaj e nieuzasadnioną nieobecność pracownika za uspra­
wiedliwoną; 

2) nie stosuje kary porządkowej, albo nie występuje do są­
du o ukaranie pracownika, który łamie dyscyplinę pracy. 

Na'Clzór nad przestrzeganiem przepisów omówionej ustawy 
został powierzony prokuratorom. 

Czas .pracy 

"Czas pracy 'Wszystkich pracowników... zatrudnionych w 
przemyślIe, handlu, górnictwie, komunikacji i przewozie oraz 
innych zakładach pracy, chOĆby na zysk nie Obliczonych, a 
prowadzonych w sposób przremysłowy, niezależnie od tego, czy 
te zakłady pracy są własnością prywatną czy państwową, czy 
też organów samorządowych, wynosi bez wyliczenia przerw 
odpoczynkowych najwyżej 8 godzin na dobę, w sobotę 6 godzin 
na dobę i nie może przekraczać 46 godzin na tydzień". 

Normy te zostały wprowadzone dekretem z 19 września 
1946 r.12): 

Dekret ten dopuszczru wyjątki od przytoczonych powy~j 
norm ogólnYCh. A więc, czas pracy -;w zakładach o ruchu ciIj,g­
łym może być przedłużony w sobotę z 6 do 8 godzin. Również 
do 8 godzin może być przedłużona w sobotę praca ludzi, zatrud­
nionych na powierzchni w kopalniach węgla. Ten drugi wyją­
tek miał obowiązywać tylko rok, ale dekret z 6 października 
1948 r. dał upowa.żnieniJe Radzie Ministrów do przedłużania 
czasu mocy jego obowiązywania, .. o ile względy gospodarcze 
państwa będą tego wymagały". Upoważnienie to wygasło 17 
października 1950 r .13). . 

W 1950 r. (ustawa z 20 marca tego roku) wprowadzono nowe 
wyjątki od ogólnYCh norm czasu pracy. Mianowicie, cza~ p~a.­
cy może być przedłużony do 12 godzin na ,dobę w razie ~Wl~­
łewych wydarzeń, nieszczęśliwych wypadkow, dla z3;pewruema 
bezpJJeczeństwa pracujących, dla ratowania mate~iałow i urzą­
dzeń meChanicznych itp. Gdy wchodzi w grę akCJa ratunkowa, 
wówczas czas pracy może być przedłużony nawet ponad 12 
godzin na dobę 14) . 

Czas pracy może ulec również skróceńiu w sto-s~u do 
przytoczonych norm ogólnych. Moż!irwości tego rodzaJU wpro­
wadziła ustawa z 19 kwietnia 1950 r. o skróconym czasie pra­
cy szczególnie uciążliwej lub wykonywanej w szkodliwych w~­
runkach. Mianowicie, czas pracy w przemyśle lll;b handlu n;oze 
być skróconY' do sześciu, siedmiu lub siedmiu i poł godzin dZlen­
nie i odpowiedniO do 36, 42 lub 45 godzin tygodniowo, jeśli pra­
ca odbywa się w szkodliwych warunkach lub jest specjalnie 
uciążliwa. Do powzięcia decyzji w tej sprawie została upoważ­
niona Rada Ministrów 15). 

12) Dz. U. R. P., Nr 51, 1946, poz. 285. 
13) Dz. U. R. P., Nr 49, 1948, poz. 372. 
14) Dz. U. R. P., Nr 13, 1950, poz. 122. 
15) Dz. U. R. P., Nr 20, 1950, poz. 174. 
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Należy zaznaczyć, że ustawodawstwo przedwojenne w sprawie 
czasu pra{:y stanowi nadal zasadnicZJe ramy całokształtu norm, 
obowiązujących -;w tej dziedzinie po wojnie. Tak więc, obowią­
zuje nadal podstawowy akt prawny w tym zakresie - ustawa 
z 18 grudnia 1919 r. o czasi-e pracy w przemyśle i handlu z .jej 
późniejszymi zmianami przedwojennymi 16). 

Obowiązuje również nadal szereg pr7Jedwoj~nnych rozporzą­
dzeń wykonawczych, normujących czas pl'a<:y -;w poszczególnych 
dziedzinach zatrudnienia. Na rozporządzeniach przedwojen­
nych oparte są normy, regulujące sprawę pracy nocnej oraz 
pracy w niedziele i święta w piekarstwie; normy w sprawie cza­
su pracy osób zatrudnionych przy pilnowaniu, w sprawie cZ;a­
su pracy :'dla -;wykonywania robót porzedzających produkcję 
l~b po nieJ na~tępujących", w sprawie czasu pracy pracowni­
kow ruchu w zegludze śródlądowej, w sprawie czasu pracy w 
nocy oraz w niedziele i dnie świąteczne w drukal'niach i zakła­
dach graficznych, w sprawie czasu pracy dróżników na drogach 
publicznych, w sprawie czasu pracy osób zatrudnionych w prze­
myśle przewozowym (z tym, ~ po wojnie obniżono liczbę godzin 
pracy, wymienioną w tym rozporządzeniu, a mianowicie z 624 na 
598 w okresie 13-tygodniowym), w sprawie czasu pracy pra­
cowników ruchu tramwajów (z tym, że po wojnie obniżono licz­
bę godzin pl'acy, wymienioną w tym rozporządzeniu, z 192 na 
184 w okresie 4-tygodniowym, z 48 na 46 na tydzień), dalej, w 
sprawie trybu i warunków udzielania zezwoleń na nilestosowa­
nie lub skracanie przerw ;w' pracy, w sprawie czasu pracy pie­
lęgniarek i s~by oddziałowej w zakładach leczniczych 17). 

Zostało również utrzymane po wojnie rozporządzenie Prezy­
dlenta R.P. z 22 marca 1928 r. (z jego późniejszymi zmianami 
przedwoj ennymi) o godzinach otwarcia zakładów handlowych 
i niektórych przemysłowych 18 ) . 

Natomiast została uchylona po wojnie ustawa z 14 kwietnia 

16) Jednolity tekst, obejmujący zmiany w okresie 1919-1933 r. Dz. U. 
R. P., Nr 94, 1933, poz. 734. 
PÓŹniejsze zmiany przedwojenne: Dz. U. R. P., Nr 110, 1934, poz. 976, 

oraz Nr 28, 1936, poz. 222. 
17) Dz. U. R. P.: Nr 104, 1921, poz. 759 

Nr 19, 1924, poz. 188 
Nr 46, 1930, poz. 387 
Nr 74, 1930, poz. 589 
Nr 3, 1932, poz. 20 
Nr 77, 1932, poz. 690 
Nr 87, 1933, poz. 672 
Nr 103, 1933, poz. 805 
Nr 103, 1933, poz. 807 
Nr 103, 1933, poz. 808 
Nr 4, 1946, poz. 30 
Nr 38, 1947, poz. 186 
Nr 52, 1947, poz. 278 

18) Dz. U. R. P.: Nr 38, 1928, poz. 364 
Nr 23, 1929, poz. 236 
Nr 90, 1935, poz. 575 

,I 
. ~ 
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1937 r. o skracaniu czasu pracy w górnictwie węglowym 19). 

Współzawodnictwo pracy 

System współzawodnictwa pracy jest ściśle wzorowany na 
sowieckich metodach stachanowskich i im podobnych. Stano­
wi on dziś jeden z naj istotniej szych elementów organizacH 
prn.cy w Polsce. 

Oelem współzawodnictwa pracy jest osiągnięcie większej wy­
dajności robotnika: ma on dą2iyć do wytwarzania więcej i do 
wytwarzania produktów lepszej jakości. Cel ten osiąga przede 
wszystkim większym nakładem pracy i wysiłku w jednostce 
czasu pracy. Ponadto celem pośrednim jest: lepsze wykorzy­
suanie urząldzeń wytwórczych, leps2'Je wykorzystanie surowców, 
nowatorstwo i racjonalizacja pracy. 

Akcja współzawodnictwa pracy stanowi swego -rodzaju przed­
łużenie akordowego 1: premiowego systemu wynagrodzeń. 
Dążeniem polityki płac jest wprowadzenie systemu akordo­

wego wszędziJe tam, gdzie jest to możliwe. Wprowadzanie ,akor­
dowego systemu płacy jest ściśle związane z ustalaniem norm 
pracy. 

Z drugiej strony, normy pracy zależne są od wysokości pla­
nowanej produkcji, Jeśli, na przykład, dane pr2'Jedsiębiorstwo, 
zatrudniające określoną ilość robotników, ma osiągnąć wy­
znaczoną w planie produkcję, to równocześnie OC2'Jekuje się od­
powiedniej wydajności pracy tych robotników, która by po­
zwoliła na wykonanie pracy. 

Planowanie może być jednak "oportunistyczne", albo, uży­
wając tej samej terminologii, plany mogą być nie dostatecznie 
"napięte". Oznacza to, że wysokość produkcji, jaka ma być 
osiągnięta zgadnie z pIaniem, jest Zla. niska w stosunku do oce­
nianej zdolności wytwórczej urządzeń produkcyjnych oraz oce­
nianych możliwości wysiłkU robotników. Wówczas również 
normy są "oportunistyczne", względnie nie dostatecznie "na­
pięte". 
śrubowanie nakładów pracy t wysiłków robotnika wymaga 

więc przede wszystkim "napinania" planów produkcyjnych. 
Wtedy i normy są ,wysokie. Od wy'konania i przekroczenia norm 
zależne są premie, które otrzymuje robotnik. Jeśli premie mają 
spełnić swoją rolę ~dobycia jak największego wysiłkU ZI robot­
nika, normy powinny być możliwie najwyższe. Stwierd~ się, że 
wypadki wypłat dużych premii świadczą o "oportuniźmie" w 
planowaniu, o tym, że plan jest słabo "napięty", a w konse­
kwencji, i normy są za niskie. Dopełnienie, lub przekroczenie 
norm przychodzi robotnikom zbyt łatwo i korzystają oni ze zbyt 
dużych wypłat premii. 

Jednym z aspektów współzaWOdnictwa jest podnoszenie norm, 

19) Dz. U. R. P.: Nr 31, 1937, poz. 243 
Nr 20, 1950, poz. 174 

= 
\ 
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a nast.ęp?ie ,większe "napinanile" planów. Robotnik lub grupa 
robotnikow zdobywa się na większą wydajność. Wzywa pozosta­
~ch. towa~szy pracy do naśladowania tego przykładu. Osiąg­
lllęCle wyz~zego poziomu wydajności prowadzi do rewizji norm 
~ do r~~izJi planu prOdukcyjnego. Po zakończeniu tego cyklu 
Jest mIeJsce na nowe ;współzaWOdnictwo pracy 1. na nowy cykl. 
Mechani~ zapoczątkowan~a każdorazowego zrywu współza­

wodnictwa Jest prosty. Jeden lub kilku członków partii lub j1e­
den lub kilku robotników, nakłonionych przez partię albo zwią­
zek zaWOdowy, zdobywa się na zwiększony wysiłek pracy Jest 
~prawą ap~r~tu partyjnego lub aparatu związku 2'JaWOdo~ego 

y wYW?łac spontaniczne" naśladownictwo. ' 
W zWlą~kach zawodowych zostały utworzone specjalne komi­

te,ty ~,~~oł~wodnictwa, których zadaniem jest dawanie "od­
gorneJ ImcJatywy w ruchu współzawodnictwa. Zadanie to joest 
nazwane zadaniem "organizacji, popularyzacji i kierownict . 
ruchem współzawodnictwa" 20): v;a 

Ruch współ22awodnictwa ujęty jest w regulaminy, opracowy­
wane przez centralne zarządy poszczególnych dziedzin prze­
mysłu. 

"łł-ozW!-jając~ ;Się.co!az.po~ężniej ruch współzawodnictwa stwo­
rZYł. komecznps? UJęCIa zYWlOłowego nurtu ruchu w l'amy regu­
laml.~1U, okreslaJ~Cie~o jego formy, zasady i sposoby przeprowa­
dzen~a ocen~ wyslłkow, wreszcie regUlujące w pewnej mierze kie­
runkI rozWOJu. 

"vy ten sposób powstał, między innymi, pierwszy regulamin 
wspołzawodnictwa pracy w przemyśle hutnictwa. żelaznego, 
oprac\lwany pr2'Jez Oentralny Zarząd Przemysłu Hutniczego w 
grudmu 1947 r." 21), 

W. 19~9 r. Sejm uchwalił ustawę w sprawie ustanowieni~ or­
de:ow . Budowniczy Polski. L~dowej" oraz .. Sztandar Pracy", 
ktoryml są odzmaczanl wybltru przodownicy i racjonaliz:atorzy 
pracy. 

W~p~łzawoct.r:ict~o ~racy obejmowało w końcu 1949 r. 80 % ro­
botmkow w gormctwle, ponad 80 % - w hutnictwie 50 0/( w 
przemyśle tekstylnym, 55 % - w przemyśle bUdowy ~asz;n 1 
70 % w transporcie kolejowym 22)' 

Na początk~ 1950 r. ruch współzawodnictwa pracy obejmował 
60 % zatrudmonych w tzw. "sektorze uspołecznionym" 23), 

Wie dług sprawozdanila; Hilarego Minca na posiedzeniu Komi­
tetu Centralnego P.Z.P.R. w dniu 17 lutego 1951 r., współzawod­
nictwo praCY' w końcu 1950 r. objęło 86% robotników w przemy-

20) Jan Czarnocki. (Główny Instytut Pracy). Ruch współzawod­
nictwa w Polsce. "Myśl Współczesna" Nr 2 W arsza wa-Ł6dź 1950 
str. 316. '" , 

21) Czarnocki. Ruch współzawodnictwa itd., str. 316. 
22) A. E. Poszerstn1k. Pravovoie regullrowa.nie truda v stranach 

nkarodnOI diemokratH. "Sovietskoie Gosudarstvo i Pravo" Nr 2 Mo-
Swa, 1950, str. 43. ' , 
"M23) Józef Kofman. Współzawodnictwo pracy a związki zawodowe. 

yśl Współczesna", Nr 2, Warszawa-Łódź, 1950, str. 186. 
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śle hutniczym, 72% w przemyśle maszynowym, 74% w przemy­
śle chemicznym i 75% robothików w przemyśle Wt!łnianym 24 ). 

Urlopy l dnie wolne od zajęć 

Przed wojną sprawę urlopów regulowała ustawa z 16 maja 
1922 r. o urlopach dla pracowników, zatrudnionych w przemy­
śle 1 handlu 25). 

Przed wojną robotnicy korzystJali z 8 dni kalendarzowych ur­
lopu po roku pracy i z 15 dni k.alendarzowych. urlopu po trzech 
latach pracy. Obecnie korzystają oni z 12 dm roboczych ur1o­
. pu po roku pracy, z 15 dni roboczych urlopu po trzech latach 
pracy i z miesiąca urlopu po dziesięciu latach pracy. . 

Pracownicy młodociani (od 15-18 lat) korzystali przed WOJną 
z 14 dni urlopu po roku pracy. Obecnie korzystJają z 7 dIlti. urlopu 
po pół roku pracy i z 14 dni urlopu po roku pr~c~. . 
Zakłady zatrudniaj ące do czterech pracownlkow me p~dle­

gały przed wojną przepisom ustawy o urlopach. Wyłącl'Jeme to 
zostało zniesione po wojnie. 

Dodatkowe płatne urlopy mogą ibyć ?becnie p~awa~e na 
d.rodre rozporządrenia Rady Ml.nistrow robotmkom, ktorych 
praoru jest szczególnie uciążliwa lub szkodliwa dla zdrovyia. 

Ponadto, pracownicy mogą korzystać z płatnych urlopow oko­
licznościowych. Na przykład, układy zbiorowe z 1949 r. przewi­
dywały urlopy okolicznościowe w następuj ących wypadkach: 

1) własnego ślubu - 2 dn.i; 
2) urodl'Jenia się dziecka - 2 dni; 
3) pogrzebu małżonka, dziecka, rodziców - 2 dni; 
4) ślubu dziecka - 1 dzień; 
5) stawiennictWIru przed komisj~ wojs~ową .1 .~zień or~~ 

po przedstawieniu świadectwa wo]skoWt!]. komlsJl lekarskiej 
w razie potrzeby - dalsze dni urlopu; . . 

6) składania egzaminów szkolnych, na podstawie zaswIadcze-
nia dYIlekcji szkoły, na czas tych egzamII:óWl 2G). • 

ZorganizoW!ana po wojnie akcja wczaS?W pracown~czych ma 
ułatwić pracownikom należyte wyzyskanIe 'Przysłu~]ą~ych :m 
urlopów wypoczynkowych. Akcj ę tę prowadzi organizaC] a ZWIą­
zkóWl zawodowych. W 1949 r. z akcji wczasów prac~W?iczych 
korzystało 451,7 tys., a w 1951 r. - 586,2 tys. pracown:k~w. Ko­
rzystanie z akcji wczasów połączone jest z u?rawmemcm do 
bezpliatnego przejazdu na miejsce wypoczynku l z powrotem do 
J;Iliejsca pracy. . . 

W myśl postanowień powojennych, następuJące dnI1e są :volne 
od pracy: niedziele, Nowy Rok (1 stycznia), Trnech Kroli (6 

24) "Trybuna Ludu" Nr 53 (753), Warszawa, 1951. 
25) Dz. U. R. P., Nr' 94, 1933, poz. 735. (Jednolity. tekst ustawy z 

uwzględnieniem zmian wprowadzonych w międzyczasle), oraz Dz. U. 
R. P., Nr 110, 1934, poz. 976. " Pr 1 d 

26) Tadeusz Kobyliński. Nowe układy zbiorowe pracy. zeg ą 
ustawodawstwa gospodarczego " , Nr 3 (9), Warszawa, 1949, str. 53. 
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\ 
stycznia ), drugi dzień Wielkiej Nocy, święto Państwowe (1 ma­
j a), Boże Ciało, święto Od.rod-zenia POlski (22 lipca), Wniebo­
wzięcie N.M.P. (15 sierpnia), Wszystkich świętych (1 listopada), 
dwa dni Bożego Narodzenia (25 i 26 grudnia). Drugi dzień Z1Je­
lonych ś,wiątek (Zesłlanie Ducha świętego) nie jest wOlny od 
zajęć 27). 

Bezpieczeństwo i higienlL pracy 

Zarówno pracown.icy umysłowi, jak i robotnicy byli upraw­
nieni przed ~ojną - w razie wypadku przy pracy - do świad­
czeń z tytułu ubezpiec2leń społecznych 28) • 

Jeśli wypadek został spowodowany z_ winy rozmyślnej lub nie­
dbalstwa pracodawcy, wów.czas pracownik mógł mieć pon'adto 
roszczenie do pracodawcy na zasadzie ogólnych przepisów pra­
wa cywilnego (Kodeks Zobowiązań, Tytuł II, Dział II, Rozdział 
IV. 29) . 

Przy ocenie postępowania pracodawcy, gdy wypadek przy pra­
cy został spowodowany z winy rozmyślnej lub niedbalstwa pra­
codawcy, nalteżało brać pod uwagę fakt, czy były zachowane 
przepisy o bezpieczeństwie i higienie pracy 30). 

Przed wojną szereg szczegółowych rozporządzeń regulowało 
sprawę warunków bezpieczeństwa i higieny pracy, jakie powin­
ny być zaChowywane w poszcZJególnych dziedzinach pracy. 

Po wojnie zostały zachowane zarówno główne przedwojenne 
pOdstawy prawne w sprawie odszkodowań z tytułu wypadków 
przy pracy, jak i zasadnicze przedWOjenne podstawy prawne w 
sprtawie bezpieczeństwa i higieny pracy. Uzupełniono jedynie 
przepisy wykonawcze w sprawie warunków 'bezpieczeństwa i hi­
gieny pracy. Zostały więc wydane przepisy, dotyczące higieny 
pracy w zakładach przemysłu włókienniczego, warunków bez­
pieczeństwa przy robotach rozbiórkowych, następnie o higienie 
pracy w zakładach wytwarzających przedmioty z ołowiu lub 
stosujących przy produkcjL ołów i w dr\lkJl.rniach, o higienie 
pracy w hutach szkła, w sprawie bezpieczeństwa i higieny 
pracy przy użyciu aparatów natryskowych, w sprawie obsługi 
suwnic elektrycznych w zakładla.ch pracy oraz w sprawire bez­
pieczeństwa i higlell~ pracy przy stosowaniu c,i~uchawek pia­
skowych 31). 

27) Dz. U. R. P.: Nr 4, 1951, poz. 28 
28) Dz. U. R . P.: Nr 51, 1933, poz. 396 
29) Dz. U. R . P .: Nr 82, 1933, poz. 598 
30) Dz. U. R. P.: Nr 35, 1928, poz. 325 

Nr 95; 1934, poz. 854 
31) Dz. U . R. P.: Nr 23, 1946, poz. 151 

Nr 62, 1946, poz. 344 
Nr 30, 1947, poz. 128 
Nr 36, 1949, poz. 260 
Nr 36, 1949, poz. 26 
Nr 54, 1949, poz. 420 
Nr 25, 1950, poz. 223 
Nr 42, 1950, poz. 382 
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Ochrona młodocianych i kobiet 

podstawę prawną ochrony młodocianych. i kobiet stano~ 
ustawodawstwo przedwojenne, nieco zmodyfikowane po wOJ­
nie 32). 

Przed wojną istniał obowiązek zwalniania młodoci'aIlych od 
pracy na sześć godzin w tygodniu, aby! umożliwić im uczęszcza­
nie na naukę zawodową lub dokształcającą. Po oWojnie zwo~ile ­
nie tego rodzaju mcie objąć liczbę godzin. "nie przekraczającą 
osiemnastu" tygodniowo. . 

Zmiany przepisów w sprawie ochrony kobiet są następuJące: 
Przerwa. w pracy z powodu połogu wynosiła prZled wojną 6 

tygodni przed porodem i 6 tygodni po porodzie. W ciągu t!Ch 
12 tygodni nie można było rozwiązać umowy o pracę. Po wOJnte 
ogólny okres 12 tygodni przerwy w pracy został utrzymany z 
tym jednak, że przerwa zaczyna się na dwa tygodnie przed po­
rodem i trwa 8 tygodni po porodzie. Pozostałe dwa tygodnie 
pracownica może wykorzystać ~dług swego uznan.ia: .po~'adto, 
kobieta w czasie ciąży, zatrudniona przy' pracy uCl~zhweJ, p~­
winna być w miarę możności prnesunięta -. po~zynaJąc od szo­
stego miesiąca ci~y - do pracy dogodniejszej bez uszczupla­
nia wynagrodzenia. Umowa. o pracę z kobietą, zatrudnioną 
przynajmniej od trzech miesięcy, nie może być wypowiedziana 
ani rozwiązana w całym okresie ciąży ani w czasie przerwy po 
porodzie. ROzw1ązanile umowy z kobietą ,w ciąży, nawet.w~wczas. 
gdy jest ona zatrudniona dłużej niż tr.zy miesiące, .moze Jednak 
nastąpić z ważnych przyczyn lub z wmy pr~C?wnlcy, za zgodą 
rady załogowej lub delegata. Kobiety w . Clązy, po~ząwsz~ od 
czwartego miesiąca, oraz kobiety posiadaj ące d~CCl w wl~ku 
do 12 miesięcy, n~e mogą być zatrudnia~e w .gOdZlnaCh n~dhcz­
bowych, jak również poza stałym miejscem pracy, KO~lety te 
nie mogą pracować w nocy, nawet w wyp~dkach, k~re do­
puszczają wyjątki w ogólnym zakazie nocnej pracy kobl~t. 

Do karegorii ustawodawstwa z zakresu ochrony młodOCIanych 
można zaliczyć powojenną ustawę z dn. 25 lutego 1948 r. o po~­
szechnym obowiązku przysposobienia zawodo~~o, wychowama 
fizycznego i przysposobienia wojskowego młodZlezy Or'az o orga­
nizacji spraw kultury fizycznej 1 sportu 83). 

32) Dz. U. R. P.: Nr 65, 1924, poz. 639 
Nr 4, 1925, poz. 40 
Nr 93, 1926, poz. 538 
Nr 32, 1927, poz. 293 
Nr 8, 1931, poz. 49 
Nr 101, 1931, poz. 77S 

.' Nr 78, 1935, poz. 484 
Nr 43, 1945, poz. 236 
Nr 27, 1948, poz. 182 
Nr 52, 1949, poz. 397 
Nr 12, 1951, poz. 94 
Nr 12, 1951, poz. 96 

33) Dz. U. R. P.: Nr 12, 1948, poz. 90 
Nr 30. 1948, poz. 205 

, - , 
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Na podstawie wymienionych przepisów utworzono po wojnie 
. system organizacyjny (między innymi, organizację " Słu7Jba Pol­
sce", która obowiązuj e całą młodzież) urabiania całej młodzi'l'lŻY 
w kraju w duchu komunistycznym pod pozorem przysposobienia 
zawodowego, wychowarua. fizycznego i przysposobienia wojsko­
wego. 

Zadaniem tego systemu jest przede wszystkim "organizowa­
nie udziału młodzieży w realizacji planów odbUdowy i rozbudo­
wy demokratycznej- Polski Ludowej". 

Powszechnemu obowiązkowi przysposobienia zawodowego, 
wychowania fizycznego i przysposobilenia wojskowego pOdleg'a.ją 
obywatele polscy obojga płci w wieku od 16 do 21 włącznie, 
a osoby, które nie Odbyły "zasadniczej" służby wojskowej _ 
do ukończend.a 30 lat. 

Powszechn'Y' obowiązek przysposobienia zawodowego Obejmuje 
naukę. wykony.wanie pracy dorywczej, która może trwać trzy 
dni w ciągu miesiąca, oraz wykonywanie pracy okresowej, która 
może trwać sześć miesięcy, o ile chodzi o młodzież w wieku 
przedpoborowym, oraz czas służby wojskowej - o ile chodzi o 
młodzież w wieku poborowym. 

To przysposobienie zawodowe odbywa się w formaCjaCh quasi­
wOj-skowych, a więc w brygax:iach, batalionach, hufcach i dru­
żynach. 

Powszechny obowiązek wychowania fizycznego i przysposo­
bieni!a wojskowego obejmuje wykonywanie ćwiczeń cielesnych i 
wyszkolenie sportowe oraz wyszkolenie przygotowawcze do słu­
żby iW<>jskowej. 

Wykonywanie powszechnego obowiązku wychowania fizyczne­
go 1 przysposobienia WOjskowego odbywa się: . 

a) łącznie z wykonywaniem powsZJeChnego obowiązku przyspo-
sobilenia uwodowego, 

b) w zakładach naukOWYCh, wychowawczych i opiekuńCZYCh, 
c) w zakładach pracy, 
d) w wiejSkiCh i miejskiCh ośrodkach wychOWania fizycznego 

i przyspOSObienia wojskowego. 
Osoby, które uchylają się od :wykonania powyżej omówionych 

obowiązków, pOdlegają karze wi ęziend.a 1 WYSOkiej grzywnie. 

Ubezpieczenia społeczne 

Przedwojlenny system ubezpieczeń społecznych po wojnie zo­
stał zasadniczo utrzymany 34) • 

Główne zmiany w stosunku do systemu przedwojennego pole­
gają na tym, że nie zostały wznowione ubezpieczenia na wy­
padek bezrobocia (gospod'arka planowa według typu sowieckie-

34) Dz. U. R. P.: Nr 51, 1933, poz. 396 
Nr 95, 1934, poz. 855 
Nr 3, 1938, poz. 15 
Nr 26, 1938, poz. 227 
Nr 29, 1938, poz. 258 

.: ' Nr 71, 1939, poz. 476 
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go nlie zna definicji kryzysów i bezrobocia), wprowadzono na­
tomiast ubezpieczenia rodzinne 311 ) • 

Powojenny system ubezpieczeń obejmuje więc ubezpieczenia 
rodzinne, chorobowe, na starość i od wypadków. 
Przechodzę do omówienia ubezpileczenia rodzinnego. 
Powołano instytucję prawa pubUcznego p.n. "Fundusz Za­

siłków Rodzinnych", która zajmuje się !administracją środków 
na zasiłki rodzinne. środki te pochodzą ze składek, opłacanych 
prrez pracodawców, z wpłat róŻIl'J'cll instytucji państwowych, z 
darów, zapisów 1 ofiar, z dochodów 1; posiadanego przez Fundusz 
majątku itd. 

Zasiłk~ rodzinne mogą być pobierane na dzieci do l!at 16, a 
jeśli kształcą się one w szkołach - do ukończenia 21 lat, a przy 
studiach w szkołach wyższych - do 24 lat. ZasiJJek rodzinny 
przysługuje zarówno na dzieci ślubne, jak i nieślubne, oraz dzie­
ci przysposobione i przyj ęte na wychowanie. Ponadto zasUek 
rodzinny może być pobIerany na żonę, która nie pracuje, o ile 
WYChowuje dzieci, albo o ile jlest nie zdolna do pracy, oraz na 
niezdolnego do pracy męża. Osoba, na którą pobiera się zasiłek, 
musi być wyłącznie i całkowicie utrzymywana przez osobę, która 
pobiera na nią zasiłek. Do zasiłków upraWnieni są wszyscy pra­
cownicy (z wyjątkiem zatrudnionych przy pracach sezonowych) 
pod warunkiem przepracowania co najmniej 20 dni w mi~siącu, 
z tym, że jeśli zatrudnieni są po raz pierwszy lub zmienili za­
trudnienie z własnej inicjatywy po 31 stycznia 1951 r., nabywają 
prawo do zasiłku dopiero od czwartego miesiąca zatrudnienia. 
Ponadto, prawo do zasiłku mają osoby, pobierające rentę in­
walidzką i !emeryturę. 

Stawki zasiłku pObieranego na dzieci są progresywne do 3-go 
dzieckllJ; następnie są one ustabilizowane. GorzeJ zarabiający 
pracowni~y korzystają z wY'ŻSzych stawek niż pracownicy, któ­
rzy zarabiają lepiej. 

Do innych, ważniejszych. zmian, wprowadzonych po wo;nie 
do przedWOjennego sysbemu ubezpieczeń społecznych, należy> 
zaliczyć obj ęcie ubezpieczeniami ogółu pracowników, bez wzglę­
du na po:zliom ich zarobków (prred wojną pracownicy zarabia­
jący powyżej pewnego poziomu nie byli ObjęCi ubezpieczenlamD, 
ogółu pracowników państwowych (publiczno-praWlIli pracowni­
cy państwowi korzystali przed wojną z odrębnych świadczeń) 
oraz pracowników rolnych (którzy pr2led wojną byli ObjęCi ubez­
pieczeniami nie z tytułu ustawy o ubezpieczeniach, lecz na pod­
stawie układów zbiorowych). Ponadto do świadczeń z tytułu 
ubezplec7Jeń na wypadek choroby zostały uprawnione osoby>, po· 

·35) Dz. U. R. P.: Nr 66, 19.7, poz. Uł 
Nr 20, 1950, poz. 170 
Nr 25, 1950, poz. 229 
Nr 9, 1951, poz. 72 
Nr 26, 1951, poz. 196 

"0: 
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bierające renty oraz emeryci wraz z członkami rodzin 36). 

Przed wojną pomoc lecznicza dla ubezpieczonego była ogra­
niczona do 26 tygOdni w ciągu roku w zakresie każdego rodzaju 
Choroby, a dla członków rodzin - do 13 tygodni w ciągu roku 
łączni.e w zakresie wS2Jelkiego rodzaju' chorób. Po wojnie ograni­
cl'Jenia te zostały zniesione 37). 

Na zakończenie w.spomnę jeszcze o zmianach w zakresie wy­
sokości świaiCl'czeń pieniężnych. 

Tzw. zasiłek chorobowy wynosił przed wojną 60% przeciętne­
go zarobku tygodniowego z okresu ostatnich 13 tygodni zatrud­
ni.enia i płacony był przez 26 tygodni. Wypłata zasiłku Iliastę­
powała od czwartego dnia niezdolności do pracy. Po wojnię 
zasiłek choroboW'Y' podwyższono do 70 % zarobku, a dla górni­
ków - do 100% w razie wypadku przy pracach pod ziemią. 
Okres pobierania zasiłku może być przedłużony do 39 tygOdni w 
wypadku gruźlicy lub gdy istnieje praWdopodobieństwo wyle­
czenia Chorego w tym okresie. Zasiłki płatne są od pi.erwsl'Jego 
dnia niezdolności do pracy, jeśli niezdolność do pracy trwa co 
najmniej trzy dni. 

Zasiłek domowy (tzn. zasiłek, wypłacany rodzinie chorego, 
gdy jest on leczony w szpitalu) , wynosił pr2Jed wojną połowę 
zasiłku chorobowego. Po wojnie pOdwyższono go do 50% za­
robku. 

B eZ zmiany pozostała wysokość zasiłku szpitalnego, który 
przed wojną wynosił jedną piątą zasiłku Chorobowego. 

Zasiłek połogowy wynosił przed wojną 75% przeciętnego ty­
godniowego zarobku ubezpieczonej w ciągu ostatnich 13 tygodni 
i płatny był w ciągu 8 tygodni. Po wojnie został on podniesiony 
do 100% zarobku. 

Zasirek pogrzebowy wynosił przed wojną równowartość 3-
tygodniowego zarobku. Po wojnie został podniesiony do równo­
wartości 7 -tygodniowego zarobku 38 ) . 

Pozostaje jeszcze do omówienia stan liczbowy ubewieczo­
nych 39) . 

W 1950 r. powstał Zakład Lecznictwla Pracowniczego, który 
przej ął z Ministerstwem Zdrowa całą działalność leczniczą, pro­
wadzoną dotąd przez Zakład Ubezpiec~ń Społecznych i Ubez­
pieczalnile Społeczne . 

Liczba objętych ubezpieczeniem choroboWym wynosiła na l 
paŹdziernika 1950 r. 5,171.1 tys., w czym liczba robotników sta­
nowiła 3,671.7 tys. i pracowników umysłowych - 1,499.4 tys. 

36) Dz. U. R . P .: Nr 9, 1944, poz. 44 
Nr 4, 1946, poz. 28 
Nr 2, 1947, poz. 8 

37) Dz. U. lit. P .: Nr 18, 1949, poz· 109 
38) Dz. U . R . P.: Nr 4, 1946, poz. 28 

Nr 2, 1947, poz. 4 
Nr 27, 11M8, poz. 183 
Nr 18, 1949, poz. 109 

39) Franciszek Kroguleck1. Rozwój ubezpieczeń po wojnie w świetle 
Uczb. "Praca i i Opieka. Społeczne", Nr l, Warszawa, 1951, str. 60-64. 



362 STANISŁAW GRYZIEWICZ 

Liczba ubezpieczonych poza rolnictwem wynosiła 4,750.8 tys., 
a liczba członków ich rodzin - 5.748.5 tys. A więc liczba ubez­
pieczonych poza rolnictwem łącznie z licl'Jbą ich rodzin wynosiła 
w dn. 1 października 1950 r. 10,499.3 tys., co stanowiło 42.10/0 
ogółu ludności. 

Uwzględn1ając wszystkich uprawnionych do otrzymywania 
pomocy leczniczej z tytułu ubezpieczeń chorobowych, cytowany 
autor wymienia liczbę 12,373.8 tys., tzn. 49,6 % ludności posia­
dało te uprawnieni'a. Przyczyną wzrostu - w porównaniu do 
stanu przedwojennego (przed wOjną, około 24 % ludności, a nie 
15,5 %, jak stwierdza cytowany autor, korzystało z uprawnień 
do pomocy leczniczej z tytułu ubezpieczeń chorobowych) - sto­
sunku liczby ubezpieczonych do liczby ludności jest przede 
wszystkim zwiększenie się zatrudnienia. "Poza tym - stwierdza 
cytowany autor - wpłYw na wzrost liczby. uprawnionych miało: 

"a) objęcie pomocą leczniczą rencistów (emerytów) i człon­
ków ich rodzin ze wszystkiCh instytucji, wypła.cających renty, . 
emerytury i zaopatrzenia (z wyjątkiem P.K.P.); 

"b) objęcie powszechnym ubezpieczeniem na wypadek choro­
by etatowych i prowizorycznych pracowników państwowych, 
którzy przed wojną korzystali z odrębnej pomocy leczniczej; 

"c) Objęcie ubezpi~czeniem chorobowym od l.III.1947 najem­
nych pracowników rolnych, zatrudnionych w gospodarstwach 
rolnych powyżej 30 ha, a od l.III.1948 r. - w gospodarstwach 
powstałych" . 

Dalej, cytowany autor stwierdza, że "w stosunku do ogólnej 
liczby ubezpiec7Jonych (bez ~encistów i członków ich r<>dzin) 
osoby pOdlegające ubezpieczeniu: a) chorobowemu stanowią 
99,2 %, b) emerytalnemu - 91,8%, c) wypadk<>wemu - 96,5%, 
d) rodzinnemu - 96,9% ". Dane te ilustrują stan rzeczy, jaki 
istniał w dn .. 1 października 1950 r. 

Liczba rodzin, otrzymujących renty i zaopatrl'Jenia, wynosiła 
w dn. 30 listopada 1950 r. 535,4 tys. Liczba osób, które otrzymy­
wały renty i zaopatrzenia, wynosiła w dn. 30 listopada 1950 r. 
707,3 tys., w tym liczba inwalidów - 272,2 tys., wdów - 217,7 
tys. i sierot - 217,4 tys. 

ś.wiadczenia, z których korzystali ubezpieczeni, były bardzo 
skromne. 

Przeciętna emerytura wynosiła miesięcznie 116,82 zł., a renta 
wypadkowa - 106,62 zł. Jak już wspominałem na początku, t. 
zw. "popularny" obiad w tym czasie kosztował 200 zł., a więc 
miesięcZIlie zaopatrrenie emerytalne nie wystarczało nawet na 
jeden obiad. Nie mCYŻI1a było za nie nabyć pełnych dwóch kilo­
gramów chleba. Jeszcze mniej znaczyło miesięczne zaopatrzenie 
wypadkowe. 

Na lekarską opiekę otwartą wydano 36,44 zł, na lekarstwa f 
środki opatrunkowe - 22,92 zł, na opiekę lekarską zamkniętą 
- 60,76 zł przecf.ętnie rocznie na jednego Ubezpieczonego. 

Sta.nisła.w GRYZmWICZ. 
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WYKAZ POWOJENNYCH TEKSTÓW PRAWNYCH 

L UMOWA O PRACt: 
\ 

1. Dekret z dn. 13 września 1946 r. o zmianie niekt6ryc'h przepisÓW 
ustawy z dn. 14 kwietnia 1937 r. o układach zbiorowych pracy. Dz. U. 
R. P ., Nr 61, 1946, poz. 339. 

2. Dekret z dn. 22 października 1947 r. w sprawie zmiany rozporzą­
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dn. 16 marca 1928 r. o umowle 
o pracę robotników. Dz. U. R. P ., Nr 65, 1947, poz. 388. 

3. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 21 czerwca 1950 r. w spra­
wie mieszkań słuŻbowych i mieszkań pracowniCzych. Dz. U. R. P. Nr 
28, 1950, poz. 257. 

4. Dekret z dn. 12 października 1950 r. o wynalazczości pracowni­
czej. Dz. U. R. P., Nr 47, 1950, poz. 428. 

5. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 3 stycznia 1951 r., zmie:­
niąjące rozporządzenie w sprawie mieszkań służbowych i mieszkan 
pracoWniczych. Dz. U. R. P., Nr 2, 1951, poz. 7. 

Do PRZYMUS I DYSCYPLINA PRACY 

6. Dekret z dn. 2 sierpnia. 1945 r. o urzędach zatrudnienia. Dz. U. 
R. P ., Nr 30, 1945, poz. 182. 

7. Rozporządzenie Ministra Pracy 1 Opieki Społe.cznej z ~. 24 
września 1945 r. o pośrednictwie pracy i pośrednictwle przy zaWiera­
niu umów o naukę za.wodu. Dz. U. R. P., Nr 41, 1945, poz. 231. 

8. Dekret z dn. Si stycznia. 1946 r. o rejestracji i obowiązku pracy. 
Dz. U. R. P., Nr 3, 1946, poz. 24. 

9 Rozporządzenie Ministra. Pracy i Opieki Społecznej z dn. 28 li­
stopada 1946 r. o sposobie dopełnienia rejestracji w wykon~u de­
kretu z dn. 8 stycznia. 1946 r. o rejestracji i o obowiązku pracy. Dz. 
U. R. P., Nr 70, 1946, poz. 388. 

10. Rozporządzenie Ministra. Pracy i Opieki Społecznej 2! !ID. 1~ 
marca 1947 r ., wydane w porozumieniu z Ministrami Admi~strac~l 
Publicznej i Ziem Odzyskanych o dowodach zwolnienia od !eJestracJi 
w wykonaniu dekretu z dn. 8 stycznia 1946 r. o rejestracji l obowiąz­
ku pracy. Dz. U. R. P., Nr 34, 1947, poz. 160. 

11. Dekret z dn. 12 września 1947 r. o pomocy sąsiedzkiej w rolni­
ctwie. Dz. U. R. P., Nr 59, 1947, poz. 320. 

12. UstaWili z dn. 7 marca 1950 r o zapobieżeniu płynności kadr 
pracowników w zawodach lub specjalnościach szczególnie ważnych 
dla gospodarki uspOłecznionej. Dz. U. R. P., Nr 10, 1950, poz. 107. 

13. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 17 kwietnia. 1950. r. w 
sprawie określenia zawodów i specjalności, do których stosuJe się 
przepisy o zapobieżeniu płynności kadr pracowników. Dz. U. R. P., 
Nr 18, 1950, poz. 153. 

14. Ustawa z dn. 19 kwietnia 1950 r. o zabezpieczeniu SOCjalistycz­
nej dyscypliny pracy. Dz. U. R. P ., Nr 20, 1950, poz. 168. 

15 Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 13 września. 1950 r., zmie­
niające rozporządzenie w sprawie okre'§len!-a. zawodów i specjalności, 
do kt6rych stosuje się przepisy o zapobiezeniu płynności kadr pra­
cowników. Dz. U. R. ~., Nr 43, 1950, poz. 388. 
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m. CZAS PRACY 

16: D~et. z dn. 8 st~cznia 1946 r. o rozciągnięciu mocy obowiązu­
jąc~J nIektórych przeplSów ustawodawstwa pracy na cały obszar 
Panstwa POlskiego. Dz. U. R. P., Nr 4, 1946, poz. 30. . 

17. Dekret z drl. 19 września 1946 r. o zmianie ustawy o czasie pra­
cy w przemyśle i handlu. Dz. U. R. P., Nr 51, 1946, poz. 285. 

1.8. ~ozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 29 
kWletnIa 1947 r., wydane w porOzumieniu z Ministrem Przemysłu i 
Handlu o zmianie rozporządzenia w sprawie czasu pracy pracowni­
ków ruchu tramwajów. Dz. U. R. P., Nr 38, 1947, poz. 186. 

19. Rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z drl. 13 
czerwca 1947 r., wydane w porozumieniu z Ministrem Przemysłu i 
Handlu w sprawie czasu pracy osób, zatrudnionych w przemyśle prze­
wozowym. Dz. U. R. P., Nr 52, 1947, poz. 278. 

20. Dekret z dn .. 6 października: 1948 r. w sprawie zmiany dekre­
tu z dn. 19 wrzeŚnIa 1946 r. o zmlanie ustawy o czasie pracy w prze­
myśle i handlu. Dz. U. R. P., Nr 49, 1948, pozycja 372. 

21. Ustawa z dn. 20 marca 1950 r. o zmianie ustawy o czasie pra­
cy w przemyśle i handlu. Dz. U. R. P., Nr 13. 1950, poz. 122. 

22. Ustawa z drl. 19 kwietnia 1950 r. p skróconym czasie pracy 
szczególnie uciążliwej lub wykonywanej w szkodliwych warunkach. 
Dz. U. R. P., Nr 20, 1950, poz. 174. 

IV. URLOPY I DNIE WOLNE OD ZAJ~ć 

23. Obwieszczenie Ministra Pracy i Opieki społecznej z dn. 27 lip­
ca 1949 r. w sprawie ogłoszenia jednolitego tekstu ustawy z dn. 16 
maja 1922 r. o urlopach dla pracowników, zatrudnionych w prze­
myśle i handlu. Dz. U. R. P., Nr 47, 1949, poz. 365. 

24. Ustawa z dn. 20 marca 1950 r., zmieniająca ustawę o urlopach 
dla pracownikÓW zatrudnionYCh w przemyśle i handlu. Dz. U. R. P., 
Nr 13, 1950, poz. 123. 

25. Ustawa z dn. 18 stycznia 1951 r. o dniach wolnych od pracy. 
Dz. U. R. P., Nr 4, 1951, poz. 28. 

V. BEZPIECZE~STWO I mGlENIA PRACY 

26. Rozporządzenie Ministrów Pracy i Opieki Społecznej, Zdrowia 
i Przemysłu z dn. 26 marca 1946 r. o higienie pracy w zakładach 
przemysłu Włókienniczego. Dz. U. R. P., Nr 23, 1946, poz. 151. 

27. Rozporządzenie Ministrów Pracy i Opieki Społecznej, Zdrowia 
Przemysłu, Odbudowy, Administracji Publicznej oraz Ziem Odzyska; 
nych z dn. 6 listopada 1946 r., wydane w porozumieniu z MinIStrami 
Obrony Narodowej, Skarbu, Sprawiedliwości, Oświaty, Rolnictwa ~ 
Reform Rolnych, Komunikacji, Poczt i Telegrafów, Leśnictwa oraz 
Aprowizacji i Handlu o og.6lhych przepisaCh, dotyczlj,cych bezpie­
czeństwa i higieny pracy. Dz. U. R. P., Nr 62, 1946, poz. 344. 

28. Rozporządzenie M1n1stró)V Odbudowy oraz Pracy i Opieki Spo­
łecznej z dn. 21 marca 1947 r. Q warunkach be~ieczeństwa przy ro­
botach rozbiórkowych. Dz. U. R. P., Nr 39, 19ł7, poz. 128. 

29. Rozporządzenie Ministrów Pracy i Opieki Społecznej, Zdrowia 
oraz Przemysłu i Handlu z dn. 21 kwietnia 1949 r. o higienie pracy 
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w zakładach, wytwarzających przedmioty z ołowiu lub stosujących 
przy produkcji ołów oraz w drukarniach. Dz. U. R. P., Nr 36, 1949, 
poz. 260. 

30. Rozporządzenie Ministrów Pracy 1 Opieki Społecznej, Zdrowia 
oraz Przemysłu i Handlu z dn. 21 kwietnia 1949 r. o higienie pracy 
w hutach szkła. Dz. U. R. P., Nr 36, 1949, poz. 261. 

31. Rozporządzenie Ministrów Pracy i Opieki Społecz~ej, Górni­
ctwa i Energetyki Przemysłu Ciężkiego, Przemysłu Lekklego, Prze­
mysłu Rolnego i 'spo~wczegO, Zeglugi, Komun~acji, Z~ow~a ora~ 
BudOWnictwa z dn. 12 września 1949 r. w sprawIe bezpleczenstwa l 
higieny pracy przy użyciu aparatów natryskowych. Dz. U. R. P., Nr 
54, 1949, poz. 420. 

32. Rozporządzenie Ministrów Pracy i Opieki Społecznej.. Przemy­
słu Ciężkiego, Przemysłu Lekkiego, Górnictwa i Energetyk~, Przemy­
słu Rolnego i Spożywczego, Zeglugi, Komunikacji, Budownlctwa oraz 
Zdrowia z dn. 4 kwietnia 1950 r. w sprawie obsługi suwnic elektrycz­
nych w zakładach pracy. Dz. U. R. P., Nr 25, 1950, poz. 223. 

33. Rozporządzenie Ministrów Pracy i Opieki Społecznej, Zdr?wia, 
Przemysłu Lekkiego, Przemysłu Ciężki~go or,!-z Zeglugi z dn. 23 slerp­
nia 1950 r. w sprawie bezpieczeństwa i higleny pracy przy stosowa­
niu dmuchawek piaskowych. Dz. U. R. P., Nr 42, 1950, poz. 382. 

VI. OCHRONA MŁODOCIANYCH I KOBIET 

34. Dekret z dn. 29 września 1945 r. o zmianie ustawy z dn. 2 lipca 
1924 r. w przedmiocie pracy młodocianych i kobiet. Dz. U. R. P., 
Nr 43, 1945, poz. 236. 

35. Ustawa z dn. 28 kwietnia 1948 r. o zmianie ustawy z dn. 2 lip­
ca 1924 r. w przedmiocie pracy młodocianych i kobiet. Dz. U. R. P., 
Nr 27, 1948, poz. 182. 

36. Rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 20 
września 1949 r. w sprawie zmiany rozporządzenia z dn. 3 paździer­
nika 1935 r. o robotach wzbronionych młodocianym i kobietom. Dz. 
U. R. P., Nr 52, 1949 r., poz. 397. 

37. Ustawa z dn. 26 lutego 1951 r. o zmianie ustawy w przedmió­
cie pracy młodocianych i kobiet. Dz. U. R. P., Nr 12, 1951, poz. 94. 

38. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 28 lutego 1951 r. o pra­
cach wzbronionych kobietom. Dz. U. R. P., Nr 12, 1951, poz. 96. 

VII. PRZYSPOSOBIENIE ZAWODOWE I WOJSKOWE 
ORAZ WYCHOWANIE FIZYCZNE ll\iłJODZIEŻY 

39. Ustawa z dn. 25 lutego 1948 r. o powszechny~ obowiązku :przr­
sposobienia zawodowego, wychowania ~izycznego l przYSPOSoble~a 
wojskowego młodzieży' oraz o organizacji spraw kultury fizycznej i 
sportu. Dz. U. R. P., Nr 12, 1948, poz. 90. 

40. Obwieszczenie Prezydenta Rzeczypospolitej z dn. 14 czerwca 
194"8 r. o sprostowaniu błędów w ustawie z dn. 25 lutego 1948 r. o 
powszechnym obowiązku przysposobienia zawodowego, wychowania 
fizycznego i przysposobienia WOjskowego młodzieży oraz o organiza­
cji spraw kultury fizycznej i sportu. Dz. U. R. P., Nr 30, 1948, poz. 205. 
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VIII. UBEZpmCZENIA SPOIJECZNE 

41. Dekret Polskiego Komitetu Wyzwolenia Narodowego z dn. 22 
października 1944 r. o zmianie ustawy z dn. 28 marca 1933 r. o ubez­
pieczeniu społecznym. Dz. U. R. P., Nr 9, 1944, poz. 44. 

42. Dekret z dn. 8 stycznia 1946 r. o zmianie 1 uzupełnieniu usta­
wy z dn. 28 marca 1933 r. o ubezpieczeniu społecznym. Dz. U. R. P., 
Nr. 4, 1946, poz. 28. 

43. Dekret z dn. 13 grudnia 1946 r. o zmianie ustawy z dn. 28 mar­
ca 1933 r. o ubezpieczeniu społecznym, Dz. U. R. P., Nr 2, 1947, poz. 4. 

44. Rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 27 
listopada 1946 r., wydane w porozumieniu z Ministrami Zdrowia, Rol­
nictwa i Reform Rolnych, Leśnictwa, Administracji Publicznej i Ziem 
Odzyskanych o warunkach i terminach zastosowania do pracowni­
ków rolnych ubezpieczenia na wypadek choroby i macierzyństwa oraz 
o zasadach współpracy samorządu terytorialnego przy wykonywaniu 
tego ubezpieczenia. Dz. U. R. P., Nr 2, 1947, poz. 8. 

45. Dekret z dn. 28 października 1946 r. o ubezpieczeniu rodzin­
nym. Dz. U. R. P., Nr 66, 1947, poz. 414. 

46. Ustawa z dn. 28 kWietnia 1948 r. o zmianie ustawy z dn. 28 mar­
ca 1933 r. o ubezpieczeniu społecznym. Dz. U. R. P., Nr 27, 1948, poz. 
183. 

47. Ustawa z dn. 1 marca 1949 r. o zmiani-e niektórych przepisów 
o ubezpieczeniach społecznych. Dz. U. R. P., Nr 18, 1949, poz. 109. 

48. Ustawa z dn. 19 kwietnia 1950 r. o zmianie dekretu o ubezpie­
czeniu rOdzinnym. Dz. U. R. P., Nr 20, 1951, poz. 180. 

49. Rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 19 ma­
ja 1950 r., zmieniające rozporządzenie o warunkach nabywania upraw­
nień do zasiłków rodzinnych. Dz. U. R. P., Nr 25, 1950, poz. 229. 

50. Rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 12 
lutego 1951 r. w sprawie zmiany warunków nabywania uprawnień 
do zasiłków rodzinnych. Dz. U. R. P., Nr 9, 1951 r., poz. 72. 

51. Rozporządzenie Ministra Pracy i Opieki Społecznej z dn. 5 
maja 1951 r. w sprawie warunków nabywania uprawnień do zasiłków 
rodzinnych przez pracowników sezonowych. Dz. U. R. P., Nr 26, 1951, 
poz. 196. 

. , 

Z wiązki zawodowe 

l. CHARAKTERYSTYKA OGÓLNA 

W okresie między,v.-ojennym podstawą prawną istnienia związ­
ków zawodowych był dekret z dn. 8 lutego 1919 r. w przedmio­
cie tymczasowych przepisów o pracowniczych związkach zawo­
dowych i niektóre pr:repisy, zawarte w rozporządzeniu Prezy­
denta R. P. z dn. 27 października 1932 r. - "Prawo o stowa­
rzyszeniach ... 
Przyjmując, żę treść tych ustaw jest znana, Chciałbym tylkO 

zwrócić uwagę na pewne charakterysty.czne punkty, a mIano­
wicie na art. 2 dekretu z dn. 8 lutego 1919 r., który mówi o 
obowiązkach rejestracji związków zaWOdowych w odpowiednich 
organach administracyjnych i na art. 14, który mówt, ile "w 
razie skierowania działalności związku do zadań stanowiących 
przestępstwo, lub wykroczenie, sąd okręgowy w komplecie kar­
nym może bąKi~ nałożyć grzywny na Winowajców, bądź zawie­
sić działalność związku na pewien przeciąg ~zasu, bądź roz­
wiązać związek". 

Prawo o stowarzyszeniach z dn. 27 października 1932 r. (art. 
11 ust. 2, art. 15 i art. 17) zaostrzyło liberalne przepisy dekre­
tu z dn. 8 lutego 1919 r. Władze administracyjne uzyskały 
upr!lJW'Ilienie żądania od związków zawodowych danych w 
sprawie składu zarządu, odpiSÓW protokółó'W' posiedzeń, treści 
powziętych uchwał i imiennego spiSU członków, z wykazaniem 
ich przynaleźności państwowej. Władze miały też prawo inspek­
cji. 

Cecha Charakterystyczną okresu powojennego jest rozbież­
ność pomiędzy treścią a formą. Zasadnicza: forma prawna po­
została bez zmian - aż d~ ustawy z dn. 1 lipca 1949 r. o ~z­
kach zaWOdowych, gdy tymczasem struktura organizacyjna 
weszła od razu na drogę eWOlucji, wcielając w życie dwa za­
sadnicze postUlaty: jedności ruchu zawodoWiego i jego centra­
lizacji. 
Jedność ruchu oznacza wykluczenie możliwości istnienia sze­

regu związkÓW' w zależności od poglądÓW politycznYCh i spo­
łecznych, oraz wyznania. Dalej, oznacza to skasowanie zróż­
niczkowania związkowego w zależności od zawodu, czy fachu. 
Nowa ocganizacja oznacza: jeden przemyst - jeden związek 
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pracy i rozwijania współzawodnictwa, stałego padhoszenia na. 
wyższy poziom gospodarki narodowej ".1) 

W części pt . . " Zadania, cele i zakres działania Związków Za­
wodowych" znajdujemY' tylko jedyną, skromną informację, a. 
mianowicie, Źle zostaną one określone przez statut, który uchwa­
li Kongres. 

Art. 4, traktujący o uprawnieniach związków zaWOdowych, 
mówi o współpracy z IW'ładzami państwowymi w dziedzinie ad­
ministracji publicznej, absolutnie nie określając ram tej współ­
pracy, z wyjątkieIlł tego, że ma ona mieścić się w ramach prze­
pisów prawnych. . 
Artykuł o organiza.cji i władzach nie wprowadza zasadni­

czych zmian. Zmienia tylko nazwy. Zamiast "Pracowniczych 
ZwiąZków Zawodowych" naczelną l'eprezentacją ruchu sta­
je się "Zrzeszenie Związków Zaw()d'owych". Najwyższym orga­
nem Zrzeszenia Związków Zawodowych pozostaje Kongres 
Związków Zawodowych. Następna instancja, a mianowicie 
"Komisja Centralna ZwiązkÓW ZaWOdowych" zmienia nazwę na 
"Centralną Radę Związków Zawodowych". Art. 8 podkreśla 
niezawisłość C.R.Z.Z. od kogokoliwiek, z wyjątkiem Kongresu. 
Poszc~gólne Z.wiązki uzyskują osobowość prawną z chwilą 

wpisania ich do rejestru przez C.R.Z.Z. (zamiast dawnej re­
jestracji u władz administracyjnych). 

Ustawa z dn. 1 lipca 1949 r., potwierdzając istniejący już stan 
rzeczy, podkreśla zasadę ograniczonej wolności zrzeszania się, a 
mianowicie jedynie w scentralizowanych związkach zawodo­
wych, które mają współpracować z administracją państwową. 
Więcej światła, niż mglisty tJekst ustawy, rzuca na jej właś­

ciwy sens wyjątek. z referatu A. ZllIwadzkiego: 

"W ustawie tej, jak w pryzmacie, uwidacznia się miejsce 1 
rola związków zawodowych w systemie demokracji ludowej, 
jak je widzi i chce widzieć nasza Partia, Państwo i Rzad ro­
botniczo-chłopski ... widzi w nich, ogarniającą miliony, szkołę 
socjalizmu, kształtującą, pod ideologicznym kierownictwem 
Partii i w oparciu o władzę ludową, swą rolę w systemie demo­
kracji ludowej - na drodze realizacji zasadniczych wytycznych 
pOlityki ;władzy ludowej, na którą to politykę z kolei nasze 
związki zawodowe mogą wywierać i rzeczywiście wywierają 
swój wpływ".2) 

Przed wOjną związki zawodowe były poci' nadzoroem admini­
stracji. Teraz posiadają one rzekomą niEzależność, a nawet 
teoretycznie tworzą "państwo w państwie". Praktycznie znaj­
dują się one "pod ideologicznym kierownictwem Partii " . 

Oprócz władz wymienionYCh w ustawie, C.R.Z.Z., złożona z 
98 członków i 33 zastępców, wybiera 21-osobowe Prezydium, w 
tym Sekr,etariat złożony z siedmiu osób, który stale urzędu-

1) Ustawa z dn. 1 lipca 1949 r. o związkach zawodowych. Dz. U. R. 
P., Nr 41, 1949, poz. 293. 

2) Z referatu posła Aleksandra Zawadzkiego. "Zycie Gospodarcze", 
Nr 12, Warszawa, 1949, str. 515. 
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zaWOdowy, skupiający wszystkich pracowników umysłowych, 
personel techniczny, robotników wykwalifikowanych i niewy­
kwalifikowanych, oraz personel pomocniczy. Np. Związek Za­
WOdowy Pracowników Służby Zdrowia obejmuje lekarzy na 
równi z sanitariuszami. Dzięki zasadzie jedności, związki za­
wodowe mają spełniać rolę spójni w stosunku do wszystkich 
pracowników danego zakładu. 

Oentralizacja oznacza, że może istnieć tylko jedna organi­
zacja, reprezentująca wszystkie związki zawodowe całego kra­
ju. Pośrednio organizacja ta reprezentuje również interesy 
n.lJezrzeszonych. 

W myśl powyższego postulatu, związki zawodowe zorganizo­
wane były w Zrzeszeniu Pracowniczych ZwiązkÓW ZllIWodowych. 
Kongres Związków Zawodowych wybierał Komisję Centralną 
Związków Zawodowych. Ona z kolei wybierała Wydział Wy­
konawczy, a ten znów wybierał Prezydium. 

Mimo tego, że związki zawodowe w omawianym okresie po­
wOjennym nadal posiadały charaktJer prywatno-praJW'llY, sze­
reg posunięć administracj i państwowej rozszerzyło ich dzia­
łalnoŚĆ i stworzyło im sytuację publiczno-prawną. Między in­
nymi, związki zawodowe zostały powołane w 1944 r. do udzia­
łu w Radach Naxodowych, miały rolę decydującą lWI formowa­
niu Nadzwyczajnych Komisji Mies:zikan1owych, miały prawo, 
na równi z organami władzy państwowej, do przedstawienia 
kandydata do Komisji Specjalnej do Walki z Nadużyciami ł 
Szkodnictwem Gospodarczym itp. 

W czasie pomiędzy pierwszym (luty 1945 r.) a lCft'ugim (czer­
wiec 1949 r.) Kongresem powIStał projekt ustawy o związkach 
zawodowych, który w dużym stopniu odzwierciadlał przejściowy 
charakter tego okresu. Projekt nie wszedł w życie, gd~ zanadto 
byb zbliżony do ustaw przedwojennYCh. Między innymi, utrzymy­
wał obowiązek rejestracji w MinistersbW'ie Pracy i Opieki Spo­
reeznej oraz podlegŁość sądowi w razie zarzutu, że działalność 
związku stanowi przestępstwo lub wykroczenie. 

Zmiana podstawy prawnej nas·tąpiła wówczas, gdy II Kon­
gres 7JW'iązków zawodOWYCh uchwalił projekt ustawy i przed­
stawił go Sejmowi. Przyjętru procedura miała na celu zama­
nifestowanie, że - w przeCiwieństwie do czasó:'ł przeldłwoJen. 
nych - zwią:liki zawodowe me tylko nie podlegaJą administra· 
cji, ale są równymi partnerami w gospodarOW-ruliu krajem. 

Przepisy ogóln-e nowej ustawy, posiadające charakter odezwy 
propagandowo-lpolltycznej, wym1eruają długą listę celów, dla 
których "gwarantuje się pracown!k{)m i robotntkom pra-wo do­
browolnego .zrzeszama się" 1 "znosi się wszystkie pozostałe rwo 
spadku po rządach kapitalistycznYCh przepisy", kt6l'1e rz&komo 
ograniczyły to pr.alwo dobrowolnego zrzeszania się. 

Jednym z (!elów jest obecnie "mobilizs!cja klasy robotniczej 
do wykonania planów -produkcyjnych, żwię'kszanl.a -wydajności 
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je. Kongres wybiera Komisję Rewizyjną złożoną z 7 członków 
i 3 zastępców. Komitet Wczasów Pracowniczych jest organem 
C.R.Z:Z. ,Dalej, w przekroju pionowym, idąc w dół, mamy Za'­
rząd Głowny (danego związku), Zarząd Okręgu i Zarząd Od­
~ału. Zebrania tych organów mają prruwo podejmowania wią­
zących uch~ał. Komórką pod'stawową jest Rada Zakładowa. 

W przekroJu poziomym Okręgowe Rady Związków Zawodo­
wych pokrywają się z terenem województw (liczby w nawia­
sach oznaczają ilość delega;tów na II Kongresie): Ślą­
sko-Dąbrowskie (369), Miasto Wa1"szawa (364), ŁÓdzkie (206) 
Wrocławskie (163), Poznańskie (129), Kralcowskie (106) Gdań~ 
skie (95), Pomorskie (84), Kielec'itJ.e (72), Szczecińskie (66), 
Lubelskie (39), Rzeszowskie (38), Warszawskie (36) Olsztyń-
skie (34), Białostockie (27). ' 

Na niższym szczeblu znajdują się Powiatowe Rady ZwIązków 
Zawodowych. - -
Ob~e te instancje, tj. Okręgowe i Powiatowe Rady Związków 

Za.wodowych, są organami koordynacyjnymi na swoich tere­
nach i w odróżnieniu do zarządów nie mogą podejmować de­
cyzji wiążących. 

II. RADY ZAKŁADOWE. 

Rady zakładowe były pomyślane w początkowej fazie jako 
narzędzie bezpośredniej kontroli robotników nad zakładem 
pracy. Koncepcja ta jest podobnru do konoepcjl realizowanej 
W Sowietach podczas i zaraz po Rewolucji PaŹdziernikowej. 

Ten okres niezruleżności rad zakładowych trwał w Polsce rów­
nie krótko, jak w Rosji, bo zaledwie dwa lata. Na podstawie 
nowelizacji dekretu o radach zakładowych, stały się one in­
tegralną częścią związków zawodowych, tracąc tym. samym 
swą niezależność i stając się najniższym szczeblem organizacji 
związkowej. 

Tym niemniej, znaczenie rad zakładowych, które jest ofic­
jalnie podkreślane, nie jest fikcją. Ich różnorodna aktywność 
i bezpośred!Ili kontakt z masami robotniczymi wskazują na to, 
że od ich postawy zal!eży pOWOdzenie polityk,i dyktowanej z góry. 

Dekret z dn. 6 lutego 1945 r. i nowela z dn. 16 stycznia 1947 
r. nakazuje utworzenie rad zakładowych w przedsiębiorstwach, 
zatrudniających więcej niż 20 pracowników. W prredslębior­
stwach, w których jest więcej niż 5, ale mniej niż 20 pracowni­
ków, pracownicy wybierają delegata. 

TIość członków rady zakładowej wzrasta w zależności od 
ilości pracowników: w zkaładach, zatrudniających od 51 do 
100 pracowników, wybiera się 5 członków, a w zakładach, za­
trudniających od 101 do 500, wybierru się 9 członków. W za­
kładach, zatrudniających powyżej 500 pracowników, przybywa 
dodatkowo 1 członek na 100 pracowników. Ogólna liczba człon­
ków rady zakła.dowej nie może przekroczyć 30. Rady zakłado­
we powoływane są również w tych częściach zakładu pracy, 

i 
I 
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Ja:k filie, oddziaŁy itd., które nie mają bezpośredniego połą­
czenia z centralną częścią zakładu. Zakłady, liczące pon3Jd 100 
pracowników, wybierają - poza członkami rady - jednego 
"męża zaufania:" na każdych 25 pracowników. MęŻOWie zaufa­
nia są łącznikami pomiędzy pracownikami a radą zakładową 
(bez prawa reprezentacji na zewnątrz) i zbierają składki człon­
kowskie. 

W zależności od liczebności zakładu pra:cy pewna ilość człon­
ków rady zakładowej jest ustawowo zwolniona od pełnienia 
czynności zawodowych, z tym, 2lę otrzymują oni w dalszym cią­
gu pełne \WYD.agrodzenie. Gdy zakł.aKi' zatrudnia od 250 do 500 
pracowników, jeden członek rady (z reguły przewodniczący) 
jest zwolniony od pracy zarobkowej. stosunek ten kształtuje 
się następująco w miarę wzrostu liczby zatrudnionych w zakła­
dzie: liczbie od 501 do 1.000 pracowników odpowiada - 2 człon­
ków rady, od 1.001 do 3.000 - 3 członków rady, ponad 3.000 -
o jeden więcej członek rady na każdą rozpoczętą liczbę 1.500 
pracowników. 

Jeśli chodzi o uprawnienia, to radru zakładowa "współdziała 
z organami państwowymi w zakresie kontroli społecznej nad 
działalnością gospodarczą zakładu "3). 

Rady powinny meldować, w interesie ogólno-społecznym, o 
zauważonych faktach nadużyć, o przerostach administracyj-
nych itp. . 

Następnie, rada zakła.dowa ma praJWlO nadzoru nad urządze­
niami społecznymi i kulturalnymi Id'anego zakładu, jak: świet­
lice, żłobki, stołówki, kluby itd.; oprócz tego nadzoruje ona wa­
runki pracy i przestrzeganie przez dyrekcję umów o pracę. Ro­
botnicy, za pośrednictwem rady, mają decydujący głos w ukła­
daniu regul8;minu pracy, to jest przepisów, na podstawie któ­
rych praca Jest wykonywana. Regulamin powin~n zawierać 
dokładne oznaczenie godzin pracy, czas czyszczenia maszyn i 
urządzeń, przesuwanie zmian w zakładach o ruchu ciągłym, wy­
kaz dni wolnych od pracy, przepisy bezpieczeństwa itd. Inspek­
tor pracy, który jest także organem związków zawodowych, po­
wołanym Id!o przestrzeganiaJ przepisów pracy, zatwierdza osta­
tecznie regulamin ·pracy. 

Rady nadzorują urządzenia techniczne 1 uchwalają wnioski, 
dotyczące zmiany tych urządzeń. Tym niemniej dyrekcja pq­
nosi pełną Odpowiedzialność za całokształt gospodarki dan\:"lgo 
przedsiębiorstwa. Następujące sprawy wymaga.ją wspólnego 
uzgodnienia z radą zakłaf..ową: przyjmowanie i wydalanie pra­
cowników, zmiany czasu pra.cy ponad ustawowe oniem godzin, 
zarządzenie pracy w niedziele i święta w nagłych wypadkach, 
kompensaty za ubl'anie i narzędzia własne robotników, kwestie 
kar porządkowych, służbowe mieszkania dla robotników, sto­
łówki, bezpieczeństIwP i higiena pracy, zbieranie doraźnych 
składek na cele samopomocowe itd. 

3) Dekret z dn. 6 lutego 1945 r. o utworzeniu Rad Zakładowych. 
Dz. U. R. P., Nr 8, 1945, poz. 36. 
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struktura o:-ganizacyjna rady zakładowej jest w zasadzie po­
dobna do wyzszych ognilwl związkowych. Rada wybiera prze­
wod?icząceg~, ~tępcę i sekretarza, dalej powołuje szereg ko­
misJi "!ł' zaleznosci od wielkości zakładu i od potrzeb. Niektóre 
komisJe, }ak np. pracy i płacy, kontroli umów zbiorowych, za­
opatrz~mla dla spraw techniczno-ekonomicznych, higieny i bez­
pie~ze~s~w.a pracy - powinny istnieć w każdym zakładzie. 
NaJ wazmeJ szym. zadaniem rad jest stały i niesłabnący kontakt 
z pracownikanu zakładu. W tym celu jeden z członków rady 
musi być zawsze. o.becny w siedzibie rady, aby mógł załatwiać 
sprawy pra~ownIkow. Daty posiedzeń rady, oraz jej uchwały 
p.owinny.byc podawane do wiadomości publicznej. Raz na mie­
SIąC powmny odbywać się konferencje z dyrekcją, majace na 
celu zapoznanie rady z bi€żącymi problemami zakładu a 
zwłaszcz.a ze st~nem wydajności i dyscypliny pracy i sta~em 
U1;ządzen techmcznych. Dyrekcja raz na kwartał zdaje szcze­
gołowe .sprawoodanie z. działalności zakładu. Rada refoeruje 
następme to sprawoooame na walnym zgromadzeniu pracowni­
ków zakładu. Rada składa pisemne sprawozdanie ze swej dzia­
łalności zarząd0';'l'i od~zlału związku zawodowego. W małych 
zakład~ch, IW ktorych. Jest tylko delegat, sprawuje on funkcje 
analogiCzne do funkcji rady zakładowej. 

Zakres k~mpetencji rad. zakładowych powiększa się stale. 
Szereg as?eldow działalnosci rad zostanie omówionych później 
gd~ będz:e mowa; o Funduszu Zakładowym, Komisji Rozjem­
czeJ, akCji wczasow, współzawodnictwie pracy itd. 

nI. ZAKŁADOWE KOMISJE ROZJEMCZE 

W przedsiębiorstv:te uspołecznionym rzekomo nie istniej e 
konflikt pom~ędzy mteresami pracowników a interesem pra­
codawcy, gdyz obie strony, pracowniCY i pracodawcy, są współ­
gospodarzami. Jeśli zdarzą się jakieś zatargi to, 'PO pierwsze, 
nLe ma w .r:iCh ~lementu wrogości, P9 dr'..lgie, wynikają one je­
dynie z roznej interpretacji lub prze'krocZJeń przepisów. Nató:. 
miast w s!,Qrach tych brak jest elementu walki klasowej. 
~?niewa.z jednak spory istnieją, potrzebne są zakładowe ko­

m1sJaJ rozJemcre. 
Komisje rozje~cze oparte są na wzorach sowieckich. Prze­

prowadzają one arbitr~~ w następujący!!h sp'rawach: 1) zwol­
nienia. z pracy, 2) wypłaty odszkodowania w wypadku doko-;' 
nanego przez pracownika:, .lecz zawinionego przez pracodwwcę, 
rozwiązania umowy o pracę, 3') stosowania stawek płacy, 4) 
obUczania wysokości wynagrodzeń i potrąceń, 5) Wynagroćl.ze-
1).1a. ~ godziny na.~mczbowe, 6) wYnagrodzenia Za! niewykorzy:' 
'stany urlop, '7) urlopów dla 'Pracowników zatrudnionych w 
szczególnie ciężkich warunkach pracy, 8) odszltodówań za tiżY­
!"a1J.ie narzędzi. :własny"ch~ pra_cownika:, 9) przydziału odzieży 
ochronnej, 10) Ikar za naruszenie regulaminu pracy. 

Komisja składa się z równej liczby przedstawicieli kierow:' 
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nictwa zakładu i związku zawodowego. Ogólna ilość członków 
komisji zależna jest od wielkości zakładu pracy. 

Gdy załoga zakładu nie przekracza 200 pracowników, komi­
sja liczy 4 członków, przy ilości od 201 do 500 pracowników -
8 członków, przy ilości od 501 do 1.000 - 12 członków i dodat­
kowo 4 członków na każdych następnych 1000 pracowników. 

Rada zakładowa wybiJera i odwołuje członków komisji. Człon­
kiem komisji może być osoba, która co najmniej 6 miesięcy 
pracuje w zakładzie, jest członkiem związku zawodowego, jest 
pełnoletnią i posiada dostateczną znajomo~ ustawodawstwa 
pracy. 

Przedstawiciele kierownictwa zakładu, mianowani i odwoły­
wani przez dyrekcję, muszą odpowiadać takim samym warun­
kom. PrZlewodniczący oraz wicepr2;ewodniczący, których liczba 
jest zależna od ogólnej ilości członk~w 'komisji, wybierani są 
pr~z członków komisji rozjemczej, z tym, że, jeśli -przewodni'­
czącym zostanie wybrany przedstawiciel zw1ą~u zawodowego, 
to wiceprzewodniczącym musi być przedstawiciel dyrekcji li 
odwrotnie. Członkostwo komisji jest służbą społeczną, a więc 
jest bezpłatne, a obowiązki z nim związane pełnione są poza 
gOdzinami urzędo'YYIDi. Natomiast; czynności kancelaryjne, 
związane z urzędowaniem komisji, wykonywane 'są przez urzęd:. 
ników, wYznaczonych prżez dyrektora zakładu; który taltie 
dostarcza komisji pomieszcZeniru, urządzeń biUrOwych, oraz ma­
l;ęriałów piśmiennych. 

Tok postępo~ania arbitrażowego je&t następujący: sprawę 
wnosi się przed kom1sj ę, na piśmie lub ustnie, w następuj ą­
cych terminach: w spra,wach o zwolnienie i pracy - najda'lej 
w ciągu dwóch tygodnl, w sprawach godzin nadliczbowych -
n.ajdalej w cią~ miesiąc~, w innych sprawach - naj dalej W 
CIągU trzech mIesięcy. Jesli sprawę wnosi kierownictwo zakła­
{lu, wówczas przed komisją staje sam dyrektor, lub osoba przez 
niego wyznaczona. Pracównicy stają przed komisją osobiście. 

Gdy sprawa zostaje wniesiona, termin rozprawy musi być 
wyznaczony w ciągu trzech dni, jeśli chodzi o zwolnienie z 
-pracy, w ciągu siedmiu - jeśli chodzi o godziny nadliczbowe, 
w innych wypadkach - w ciągu czternastu dni. 

Komisja urzęduje iW! kompletach złożonych z trzech osób. 
Rozprawa jest jawna, a orzeczenia mają być jednomyślne. W 
razie braku jednomyślności sprawa zostaje przekazana zarzą­
dowi głównemu danego związku ża.wodowego, który po zbada­
niu sprawy odsyła ją z powrotem do komisji ze swymi uwaga­
mi, które powinny być u~ględnione przy ponownym rozpatry­
waniu. Jeśli i tym razem brak jest jednomyślności, sprawa 
.może 'być skierowana do sądu. Gdy komisja wydaje orzeczenie 
jednomyślnie, ale jest ono niezadawalające dla: jednej ze stron, 
wówczas przysługuje apelacja do zarządu głównego. Następnie, 
spra:wa może być ponownie odesłana do komisji albo skiero­
wana do sądu. 

Rady zakładowe czuwają nad dobrym funkcjonowaniem ko-
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misji, której zadaniem jest odciążenie sądów powszechnych od 
spraw zatargów pracy. 

IV. ZWL\ZKI ZAWODOWE A PARTIA 

Zanim prrejdę do omówienia zależności pomiędzy związka­
mi zawodowymi a Partią, chcę zatrzymać się krótko nad ce­
lami, do których dąży ruch zawodowy i nad celami do któ-
rych dąży Partia. ' 

Z natury rzeczy ruch zawodowy koncentruje się głównie nad 
zagadnieniami płac, godzin pracy, warunków pracy, itd., jed­
nym słowem, walczą o cele bliskie, bezpośrednio związane ze 
sprawą warunków bytu. 

Ze względ'U na swe żądania, które zostały właśni~ wspomnia­
ne, .ora~ ze .. ~zględu na swoją masowość - ruch zawodowy obej­
mUJe rownlez bezpartyjnych - nie może on odegrać roli orga­
nizacji kierowniczej wobec mas robotniczych. 
Rolę tę ma spełniać Partia. W odróżnieniu od związków za~ 

wodowych, które są organizacją masową, Partia ma charakter 
'elitarny i ekSkluzywny. Jest ona powołana do nadawania jed­
nolitej linii postępowania bezpartyjnym masom ;robotników. 
Partia skupia rzekomo najlepsze elementy klasy rObotniczej 
jest rzekomo najlepszą szkołą WYChowawczą przywódców i je~ 
dyną organizaCją, zdolną do centralnego pokierowania różno­
rodnymi związkami robotniczymi w walce z kapitalizmem 
Następująca wypowiedź stalina jest jedną ze wskazówek POd~ 
porządkowania ruchu z~wodowego Partii: 

"Partia, Jako najlepsza szkoła przywódCÓW klasy robotniczej 
dzię~ swemu doświa~czeniu i autorytetowi, jest jedyna orga: 
nizacJą, która potra.fl. ~centralizowa~ kierownictwo walki pro­
letari~tu i przeksz~łClc w ten sposob wszelkiego rOdzaju bez­
partYJne <.>rganizacJe klasy robotniczej lWI organy pomocnicze 
i tra~smisJe łączące z Partią. Partia jest najwyższą formą orga­
nizaCJi klasy robotniczej4) ". 

Zależność związków zawodowych od Partii nie jest formal­
na. J:st ona bardziej subtelna, chociaż nie mniej realna. Ten 
rodzaj zależności dosadnie ujmuje Stalin: 

. "Formalnie Partia; nie może dawać związkom zawodowym 
zadnych dyrektyw. Natomiast Partia daje dyrektywy komu­
nistom, którzy pracują w związkach zawodowych. Obowiązek 
tych komunistycznych frakcji polega na tym, by drogą prze­
konywania osiągnąć taką d'ecyzję w organach związków zawo­
dowych, która odpowiadałaby dyrektywom Partii " 5) . 

Masy związkowców są lWI ogromnej większości bezpartyjne. 
W Polsce 5/7 członków związków zawodOWYCh nIe należy do 

4) O. S. Kilka uwag o pracy niektórych Związków Zawodowych 
"Nowe Drogi " , Nr 5 (23), Warszawa, 1950, str. 76. • 

5) Z referatu posła Aleksandra Zawadzkiego. "l!:;ycie Gospodarcze" 
Nr 12, Warszawa, 1949, str. 515. • 
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Partii. Ale w myśl cytowanych słów Stalina, mniejszość "par­
tyjnych" Posiada wpływ i znac:renie odwrotnie proporcjonal-
ne do swojej ilości. 

Wszelkie teorie, które podkreślają niezależność i bezpartyj­
ność związków zawodowych, są bezwzględnie tępione, gdyż go­
dzą w zasadniczą tendencję infiltracji Partii w masy za po­
średnictwem organizacji związków za'M:l4owych. 

A więc, system demokracji IUldowej tępi wszelkie odchylenia 
od czystej linii marksizmu-leninizmu, jak . np .. tzw .. "trll:de­
unionizm" który wyraża się w oporze przeCIW uzywanm ZWląZ­
kóW! zawodowych do takich celów' i zadań, j ak zwiększanie pro­
dukcji walka z reakcją itp. podobnie niedopuszczalne są ten­
dencj; syndykalistyczne, tzn. przejmowanie prZJ€z związki za­
wodowe kierownictwa produkcji. Odchylenia syndykalistyczne 
były bardzo liczne w pierwszych latach powojennych. Typowym 
przykładem tego rodzaju odchylenia był głos jeidnego ze związ­
ków na I Kongresie związków zawodowych, Ik;tóry domagał się 
przejęcia swojej gałęzi przemysłu. Począwszy od II Kongresu, 
Partia wyznaczyła wyraźną linię postępowania i podobne od­
chylenia nie zdarzyły się więcej. 

Wzory radzieckie są pilnie studiowane i oficjalnie naśladQl­
wane; tak więc II Kongres powziął uchwałę, że: 

"Polskim' Związkom Zawodowym powinien w ich pracy przy­
świecać wzór wspaniałej działalności, oraz doświadczenia ra­
dzieckich związków zaWOdowych, chluby i dumY' międZynaro­
dowego ruchu zawod~g06)". 

"Nieocenioną pomocą dla naszych związków zawodowych 
są bogate doświadczenia radzieckich towarzyszy w organizowa­
niu pracy związkowej, iW' rozwiązywaniu zadań produkcyjnych, 
w walce o stałą poprawę bytu mas pracujących. Od chwili kie­
dy, dzięki przyjacielskiej pomocy radzieckich towarzyszy, za­
częliśmy coraz s2Jerzej stosować wzory radzieckich związków 
zawodowych w naszej pracy codziennej, !działalność nasza ()Ibej­
muje coraz to szersze dziedziny, rośnie znaczenie związków w 
Polsce Ludowej7)". 

W szczegÓlności w świetlicach związko.wych, zamiast do­
tymczasowych, "ideologicznie bezwartościowych" książek, po­
winny znaleźć się materiały, informujące o dorobku ruchu za­
wodowego w Związku Radzieckim. Doświadczenia z wizyty A. 
Zawadzkiego i innych czołowych polskich! związkowców u 
związkowców radzieckich mają stać się udziałem szerokich mas 
polskich związkowców. Rozprzestrzenianie doświadczeń radziec­
kich leży w zakresie działalności radl zakładowych, przez któ­
re następuje ściślejsze wiązanie się Partii z masami robotniczy-
mi. 

6) Tadeusz Lipski. Korzystać z doświadczeń radzieckich w pracy 
związkowej. "Zycie Gospodarcze" Nr 11, Warszawa, 1950, str. 541. 

7) Udział Związków Zawodowych w pogłębianiU przyjaźni polsko­
radzieckiej. "Przegląd Związkowy " , Nr 9, Warszawa, 1951, str. 361. 
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V. ROLA ZWL\ZKóW ZAWODGWYCB 

~śród ~oraz większej różnorodności zadań, które stają przed 
ZW1ązkaInl zawodowymi, sprruwa zwiększenia prOdukcji wysuwa 
się zdecydowanie na czoło. Przywódcy i teoretycy komunizmu 
twierdzą, że W systemie kapitalistycznym jedynie obawa bezro­
bocia i strach przed nędzą były bodŹCEm do wytężonej pracy. 
Natomiast w systemie komunistycznym istnieje, teoretycznie 
wysokie wyrobienie obywatelskie, r,odzące radosną 1:iW1órczoś6 
bez zewnętrznego przymusu. Promotorem staje się socjalistycz­
ny stosunek 1d'O pracy. 

Zadania produ.kcY'jne 

W Po.lsce współzawodnictwo pracy, w formach jeszcze nie 
s~ystalizowany.ch, zaczęło się od Planu Trzyletniego. Wzywano 
wowczas do ZW1ększonego wysil:ku w imię socjalistycznej ideo­
logii. Charakterystyczna dla tego okresu jest następująca cy­
tata z marca 1948 r.: 

"Spotykamy się niejednokrotnie z zarzutami, że współzawod­
nictwo w pr.acy jest powrotem do staryCh kapitalistycznych me­
~od. pr::cy. Nie wolno nam jednak zapominać, że między zało­
~m.aml prze~ębiorstw kapitalistycznych a założeniami przed­
slęblO!~tW panstwowych czy uspołecznionych zachodzi zasadni­
cza ro2mica. Kapitalista; pod~!ŹSzał co jakiś czas normy a zysk 
ze ZWiększonej wydajności SZeld.1I: na wzbogacenie jednostki. Nasz 
pr:remysł nie Służy wzbogaceniu jednostek, a ustalone przy 
współudziaLe przedstawicieli związków zawodowych normy nie 

'będą podwyższone" 8). , 

Naiwność tej ~powiedzi świadczy dobitnie o tym że nie zda­
wan? sobie ,wówczas sprawy z tego, co znaczy s~cjalistyczne 
wspołzawodnictwo pracy w ujęciu sowieckim. 

Równolegle do nakazów socj alistycznego współzaJW10dnictwa 
pracy powtarzają się nakazy socjalistycznego stosunku do towa­
rzyszy pracy, a więc przodowniCY i raCjonalizatorzy mają roz­
przestrzeniać swoj e zdobycze, instruować innych w jaki sposób 
osiągnąć lepsze wyniki i zwiększać wydajność. S1:Jwarza to pa­
roo!oksalną sytuacj ę, w której z jednej strony - każdy powinien 
starać się o prześcignięcie współzawodników, a jednocześnie ro­
bić wszystko, aby pomóc konkurentom do zwycięstwa w wyści­
gu pracy. 

Przez utworzenie uprzywi~ejowanej klasy przodowników pra­
cy, nagrody pieniężne, dyplomy, specjalne urlopy, darmowe prze­
jazdy, stwarza się atmosferę współzaJWodnictwa kosztlem atmo­
sfery lojalnOŚCi wśród pracowników. 

Jest to nieodzowna część mechanizmu, za pomocą którego 
administracja państwowa stale dąży do zwiększenia produkcji. 

8) S. Belka. Współzawodnictwo f dyscyplina pracy. "Poczta", Nr 3, 
Warszawa, 1948, str. 1. 
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Występuje ustawicznie "napinanie" p.lanów, to jest pla.nowanie 
z uwzględnieniem absolutnie 1\\'.gZYStkICh rezerw ?I~tenałowych 
i ludzkich. Innymi słowami, jeśli grupa przodownikow w danym 
zakładzie ,w wynikU współzawodnictwa pracy, przekroczyła 
ustalone 'normy, jest to widocznym ~akiem:, że p~an był .opo::­
tunistyczny i wobec tego należy go . ~a~i~ć . Pol1tyce ~J, daje 
się w dodatku oprwwę spontaniczneJ. u,ucJatY'l:'Y r.ob,otmkow, ,a 
mianowicie, spotykamy się ciągle z oswladczer;la?I1, ze to wł~~­
nie masy pracująCE, "świadome swych zadan ~ swych. możli­
wości", dyskutują i krytykują zbyt niskie plany l sugeruJ~ pod­
niesienie norm. Przy nowych, wYŻszych normach następuje dal­
sza akcja współzaWOdnictwa pracy, ':p<;dchiW~yw.aIlJe" has~a i 
zobowiązania, rzucane przez przodownikow, stają SIę początkiem 
nowego cyklu. . .. 

Rozwij a się również współzawodnictwo pomIędzy kobIetamI. 
Czytamy na przykład, że w kopalni :'N~wa Hele~a" cała z8;łoga 
kobieca działu obróbki mechanicznej bIerze udZ1ał we wspołza­
wodnictwie. Jedna z pracownic, zajęta przy szlamowaniu 'pro­
duktów końcowych, osiągnęła znaczny sukces przez zastosowa­
nie szufli o dłuższym trzonku: obecnie sama ładuje 25 wywro­
tek dziennie, gdy dotychczas robiły to dwie pracownice. 

Dalej dowiadujemy się, że W pewnej fabryce, prOdukującej ma­
szyny dla górnictwa, kobiety nawijaczki, fre:oorki, spawaczki 
przekroczyły normy 9). 

Jak wiadomo, w kraju demokracji ludowej istnieje pełne 
równouprawnienie kobiet, które obejmuje także dziedzinę 
współza;wodnictwa pracy. Jed'en z dele~atów brytyj.ski~h z~ąz­
ków Zawod'owych, W. D. Knight, opiSUJąc swe wrazep.1a z WlZy­
ty w Polsce, mówi: 

"Nic mi tak nie zaimponowałO, jak widc,k kobiet pokrytych 
potem i kurzem, pracujących na równi z mężczyznami w od­
budowie zrujnowanych miast" 10) • 

Przykładem konfliktu pomiędzy współz~wo~ictwem ~racy a 
warunkami pracy może być list szwaczki,. ktora pra~uJe. od 8 
rano do 4 po południu. Obywatelka TomasIk skarz~ SIę, ze dy­
rekcja zakładu skasowała półgodzinną przerwę obIadową, tak 
ile praca trwa teraz bez przerwy osiem godzinll). 

Dowodem, jak daleko sięgają kręgi współzruwodnictwa jest 
następująca notatka "Z życia organizacyjnego" : 

"Dozorcy w Krakowie zaapelowali do lokatorów o współza­
wodnictwo w utrzymaniu czystOŚCi okien i balkonów12

)". 

9) WspółzaWOdnictwo kobiet w przemyśle węglowym. "Związko- ' 
wiec", Nr 14, Warszawa, 1949, str. 14. • 

10) Poland. Reports from Trade Union Delegates recently returned 
from visit to Poland, publ1shed by the British - Polish Friendship 
Society. London, 1951 str. 23. 

11) Leonia Tomasik. List. " Związkowiec", Nr 15, Warszawa, 1949, 
str. 16. 

12) Z życia organizacyjnego. "Samorządowiec", Nr 7 (39), Warsza-
wa, 1949, str. 171. 
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Nie mając ~'ostępu do regulaminów współza;w<>dnictwa pracy, 
trudno jest dokładnie scharakteryzować formy tej akcji w cią­
gu lat ubiegłych. Można tu tylko zanotować pewne ważnie-jsre 
etapy. Ogólnie biorąc, obserwujemy: ewolucję - od perswazjI, 
poprzez narastającą różnorodność form, aż do ostatniego wy­
kwItu w postaci "pojedynkÓW' pracy" - indywidualnych i ~bio­
r<>wych - o nagrody pieniężne i odznaczenia. 

Do połowy 1949 r. starano się osiągnąć ja'lt najlepsze wyniki 
bez stawiania konkretnych celów, widocznie jednak tak luźno 
zdefiniowane współzawodnictwo pozostawiało szerokie pole do 
pozorowania wysiłków, bo mimo wzrastającej lic~by ;współza­
wodników rezultaty były znikome. Dopiero II Kongres (1 - {) 
·czerwiec 1949 r.), zrobiwszy rachunek sumienia za okres ubiegły, 
wyraźnie określił zadania na przyszłość. Przypomniano dawne, 
złe czasy, kied'Y to związki zawodowe musiały bronić pracowni­
ków pr2led wyzyskiem kapitalistycznym. Przeciwstruwiono temu 
sytuację obecną, gdy władza jest w rękach proletariatu a zwią~ 
ki żawodowe aktywnie pomagają do odbudowy Polski i budo­
wy SOCjalizmu. Poseł Aleksander Zawadzki wskazał na trzy 
główne zadania polSkiego świata pracy, a· więc: wzmożenie 
współzawodnictwa i racjonalizatorstwa pracy, pogłębienie soju­
szu robotniczo-:Chłopskiego I pogłębienie rewolucji kulturalnej. 
PostawienIe zagadnienia produkcji na pierwszym miejscu za­
początkowallo okres, w którym: 

"Związki Zawodowe organizują robotników i pracowników w 
celu stałego zWiększania wydajności pracy, rOzwijając różnoli­
te formy współzawodnictwa pracy, propagując doświadc~nia 
racjonalizatorów i nowatorów produkcji, szerząc oświatę i kulturę, 
i podnosząc poziom techniczno-kulturalny robotników, wycho­
wując w swych członkach socjalistyc~ny stosunek dOI pracy, oraz 
uczucie gospodarności w stosunku do własności społecznejlS)". 

Tak więc, rola związków zawodowych sprowadza się do orga­
nizowania i mobilizacji wszystkich pracujących do wykonania 
zadań produkcji. Należy opiekować się przodownikami pracy, 
racjonalizatorami i nowatorami, bo oni "pchają n aprzód pro­
dukcję", ale nie można zapominać o maruderach, przeciwnie -
należy Ich podciągnąć do poziomu przodowników. 

Rady zakładowe, jako podstawowe ogniwo organizacyjne, po­
winny z własnej inicjatywy starać się o wykona:nie planów. Po~ 
winny do tego dą'i;yć wysiłkami na polu technicznym, jak: wy­
nalazczość, walka z awariami, oszczędność materiałów itp. oraz 
na polu ideologicznym, walcząc z niedbalstJWem, z lenistwem itp. 
Jest to dziedzina pracy k<>mitetu współzawodnictwa, klubów 
racjonalizatorów, referatu usprawnień i narad wytwórczych. 

Takie są zalecenia Kongresu. A teraz spójrzmy na wy:niki. W 
artykule "O socj .al1styczną dyscyplinę pracy" autor zapewnia 
nas, że walka o wykonanie planu stała się punktem honoru ca-

13) Rola l zadania Związków Zawodowych. "Zycie Gospodarcze", 
Nr 11, Warszawa, 1949, . str. 466. 
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lego społeczeństwa, które potępia każ~y czynn~ hamu.jący. S~~­
łeczeństwo zdaje sobie sprawę z tego, ze na pozor niewmne spoz­
nienie, czy nieobecność, dają w sumie nieoblic~alne s~raty w 
produkcji, co prowadzi d? obniżenia się stopy zycioweJ całego 
społeczeństwa. Czytamy, ze: 

"W ustroju kapitalistyczn:ym ~lyscyplina pracy ~ika ~e stra­
chu rzed bezrobociem i n~z~, w na~zym ustr?Ju wymka ona 
ze ~iadomości zadań i roh, Jaką; kazdy p~a ~;!J I!;cy odgrywa w 
budowie naszej wielkiej i pięknej przyszłosci ) . 

Nie mniej jednak, aby zapobiec "absencji i b~el~ctwu"! 
została wprowadzona ustawa o zabezpieczeniu s~cJahstyczneJ 
~yscypliny pracy (zob. pracę S. GryziewIcza - Ustawodaw-
stwo pracy"), która: 
"t . przełom w dotychczasowych metodach :walki o 
: .. syan~:alistycznY. styl pracy. Ustawa tru stan~wi wyraz 

~z:~ ~ajszerszych mas ludzi pracy .. . odtąd, .szkodliwe naru-
ą i dyscypliny pracy spotka się nie tyl~o, Ja.k dotąd, z po­

szen e iewem mas pracuj ących, lecz rÓW1niez z karami są-
dgawym1rdą i ~niżającym1 wynagrodzenie o 10-25%, lub zaszerego-
o, 'ł 

warlie w pracy15) . 

Teza, że powyższa ustawa jest odpowiedzi.ą na spontaniczne 
żądanie społeczeństwa nie jest tylko na uzytek domowy, ~le 
także na eksport dla robotników zachodnich, ~ędących w 
jarzmie kapitalizmu", którzyt na przykła:?l czytaj ~ taką oto 
wypowiedź polskiej robotnicy na temat teJ usta.wy .. 

"Wierzę że obecnie żadne z naszych wrzecion nie b.ędzie 
stać bezc~e. Były dnie, w styczniu i w lutym, w ktorych 
brakowało 54 osób w naszym dziale. Mas~ny. stały . bez~zJ:n­

. bo tamci niby byli chOrzy ale nikt me 'WIdział Ich SWla­
:~tw lekarskich . . . Dla takich iudzi ka~,y nie tylko są przestro­
gą, ale taltile rodzajem wychowania16) . 

orc e nawoływanie do współzawodnictwa dopr?wadzało 
dOU~ag~ zrywów, .po których następowało zmęczeme i sp.a­
dek produkcji. Aby temu zapobiec v:prowadzono formę wspoł­
zawodnictwa długofalowego, zmuszaJąceg<> do stałego wys1ł.k~ 
i ciągłego zwiększania wydajności. Robotnik I?usi wypełma: 
odpowiednie zobowiązania, a następnie oslągac i przekracza c 
przyjęte przez siebie normy. 

Sióclme Plenum C.R.Z.Z., idąc za wskazanian;ti .IV Plenum 
K. C. PartU, stwierdziło, 00 2'JW1ększenie produkCji J~st naczel­
nym zadaniem ruchu zawodowego. uchwał~ ta PO~lągnęła ~a 
sobą forsowanie jeszcze jednej formy wspołzawodnictwa, kto-

14) O socjalistyczną dyscyplinę pracy. .. Zycie Gospodarcze", Nr 8, 
Warszawa 1950, str. 361. " 8 W 1950 15) O si,cjallstyczną ... "Zycie Gospodarcze ,Nr, arszawa, , 

S~6~6~oclallst Dlscipline of Work. "Monthly Bulletin". Warszawa, 
1950. 
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ra polega: na konkl1etnych zobowiązaniach podejmowanych po 
d?kładneJ ~alizie możliwości produkcyjnych załogi. Zobowiąza­
ma te podejmowane są z okazji 1 Maja, Rewolucji Październi­
kowej, itp.; związki zawodowe mają specjalne zadanie współ­
pracy z administracją w opracowywaniu tych zobowiązań. 

~astępnie, C.R.Z.Z. zainicjowała nowy typ współzawodnictwa 
zblOrowego, a mianowicie współzawodnictwo o tytuł najlepsze­
go zakładu pracy. Współzawodnictwo tego typu jest również 
organizowane prnez ~,iązki i administracj ę. 
"Wa~unkiem .zdobyc~a zaszczytnego pierwszego miejsca wśród 

zakładow d'aneJ branzy przemysłowej jest przede wszystkim 
sp~a~e wyk?nanie i przekroczenie planu produkcyjnego, ob­
nizeme kos~.tow Y'łas~ych produkcji, i kosztów administracyj­
nych, rozwOJ racJonalizatorsbwa, skrocenie cyklu produkcyjne­
go, yo~epsunie jakości produkcji, zwiększenie zakordowanych 
robot l wreszcie przyśpieszenie obiegu środków obrotowych 
podnoszenie kwalifikaCji zawodowych robotników oraz popra: 
wa warunków bezpieczeństwa i higieny pracyI7)". 
Związki zawodowe mają popierać wynalazczość robotniczą. 

Specjalna uchwała Prezydium Rządu l'Ieg1łluje skalę wynagro­
dzeń za wynalazki i udoskonalenia technićzne. Jeszcze w roK).l 
bieżącym mają być zorganizowane we ~zystkich wojewódz­
kich domach kultury kursy dokształcające dla racjonalizatorów 
.mają być utworzone gabinety techniczne ido ich . użytku na~ 
y.ri.ązane kootakty z wyższymi uczelniami,'jak polite~, 
Akademią Górniczą itd. . 

Związki zawodowe muszą usilnie współpracować w obniżeniu 
kosztów własnYCh, propagując akcję oszczędnoŚci węgla, me­
tali kolorowych i surowców w og6lę, oraz dążąc do maksymal­
nego wykorzystania urządzeń technicznych: 
Pewną ocenę wykonania tych postulatów w praktyce daje 

statystyka wykorzystania urządzeń technicznYCh w Staracho­
wicach. W ciągu 1950 r. park maszynowy był wykorzystany 
przeciętnie w 52,5 %, ale w niektórych wydziałach wykorzysta­
.nie wynosiło zaledwie 30%. W rezultacie, koszty własne, wbrew 
-zaleceniom Oficjalnym, wzrosły od 12 do 30% ponad graruce 
dopuszczone planem. Czas próżnowania maszyn zostaje po'­
~adto 2lwl.ększony o czas ic~ ,remootu. Z drugiej strony, w tych­
'Ze Starachowicach występują równocześnie br,aki (przez któ­
re nazywamy produkt który wskutek użycia niewłaściwego 
materiału albo też błędów wykonania, posiaJd'a defekty, unie­
umożliwiaj ące użycie go zgodnie z przeznaczeniem), przekracza­
jące dopuszczalne normy o 100% 18L 

W związku z rewizją norm zalecone jest wpr0'Vadzenie chro­
nometrażu i fc,tografii dnia pracy. Zadaniem związków zawo­
<lowych jest ustalenie "słusznych norm poprzez systematycz-

17) Tadeusz Lipski. Gospodarcze zadania ruchu zawodowego, "Zy­
cie Gospodarcze", Nr 11, Warszawa, 1951, str. 617, 

18) Jan Grzędzielski. O usprawnienie organizowania rad wy twór­
oCzych. "Zycie Gospodarcze", Nr 6, Warszawa, '1951, str. 352. 
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ną akcj ę uświadamiaj ącą", prowad~ną , wśród. robotnikówI9 ). 
Jako przykład niewykorzystanych Jeszcze możliwości na tym 

polu, autor podaje Zakłady Przemysłu Azotoweg~ w C~orzo­
wie, gdzie po wprowadzeniu nowy~h norm, z.ałOgl. trucIe go i 
czwartego pieca karbidowego podJ~ły, zoboW1ązame zreduko­
wania obsługi pieców z 66 pracownlkow do 52. 

W ostatnich paru miesiącach została wprow~zona ~owa 
forma współzawodnictwa pracy, zainicjowana - Jak tWIerdzi 
organ Zwią~u Zawodowego Górników - prze~ samy~h :-obot.­
ników. Polega ona na pojedynkach pracy pomlę~zy gor~llkaml, 
zespołami, kopalniami itd. podobno. górnikom me :wrstarczał! 
dotychczasowe formy wspÓłzaWOdnIctwa, p.odobno narzekJah, 
ż-e muszą "walczyć z papierkiem", wy~na~za~ącym nc~rmy" w~­
bec tego nowa forma stawia do walkI go~mka pr~ecIw gorn~­
kowi, brygadę przeciw brygadzie. wspołzawo.dn.lCY dO~~aJą 
książeczki pt. "Umowa o współzaJW0ci?ictwo socJal1styczne , w 
których co miesiąc notowane są wymki obu str,on.. . 

Grupy związkowe, mężow1e zaufania i nadgormcy m~Ją za 
zadanie określanie wysokości zobowiązań, kontrolowanIe wy­
konania umów i ocenianie IW'yników. Przewidywane są nast~­
pujące tytuły we współzawodnictwie indywi~ualnym: 1) naJ­
lepszego g6rnika na danym odcinku; ~) naJlepszego ~adowa­
cza' 3) najlepszego maszynisty, obsługUJącego urząd'llema tech­
nic~e na odcinku; 4) najlepszego górnika-mech~ni~a przy 
urządzeniach technicznych; 5) najlepszego cieśli gornIC.zego v: 
oddziale' 6) najlepszego maszynisty lokomotywy (pod z~emią), 
7) najlepszego sztygara oddziału produkcyjnego; 8) naJlepsze­
go sztygara zmianowego i nadgórnika. 
Tytuły zespołowe przewidyrw'ane s.ą dla najlepszych .. brygad 

przy siedmiu różnych rodzaj ach zaJ ęć. ,Górnik, aspiruj ąC! do 
tytułu, musi jak l11ś.jba~iej przekra:czac normy, pracowac wg. 
ustalonego harmonogramu, tj. przYJętej me~odY pracy, e;",en­
tualnie własnej metody, jeśli jest WiYda~nieJsza, troszczyc się 
() narzędzia i maszyny, dbać o bezpieczenstwo, wskazYwać in-
nym przodujące metody pracy. . 

Grupa związkowa - a 'Więc sami robotnicy ~ wybieraJ ą z 
poŚród siebie, co miesiąc, odznaczającyc~ się stałą tendencją 
do zwiększania wydajności i przedstawiaJą wnioski radzie od­
działowej ta znów również co ml~siąc, rozpatruje. je, z udzia­
łem przeds~awic1eli Partii, Rady ~akładowej,. dozoru .górnicze­
~o mężów zaufania, :przo~oWnlków i racjonaliza,torow. Tam 
zO~taje ułożóna lista. ńajlepszych ,pracowników; idzie o~a do 
rady :..akłanoń!ej, która: kontrolufę ją na naradzie w obecności 
przedstawicfeU': Partii, dyrekcji zakładu, przodown.ik~W, człon­
ków za'kładowej komisji współzawodnictwa i delegatów Zarzą­
du Okręgu Związku Zawodo~eg.o Górników,. 

Wyniki oraz ,'Portrety ~cię~6'Y ,zostaj.ą Wywfeszone na wt,­
dOcznym miejscu. KWaTtalne wręcZanie nagród organizuje Ra-

i!}) Tadeusz Lipsld. Qospodarcie zadania", "Zycie Gospodarcze", 
Nr 11, Warszawa, 1951, str. 617. 
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d'a Zakładowa na uroczystym zebraniu, poświęcając specjalną 
uwagę odpowiedniej dekoracji sali i części artystycznej progra­
mu, która ma zawierać tańce, muzykę, deklamacje itd. 
Zarząd Główny IWTaz z Ministrem Górnictwa przeprowadza 

dalszą selekcję na najlepszych pracowników w zawodzie w ca­
łym kraju. otrzymują oni dyplomy i nagrody pieniężne od 200 
do ~.OOO zł., i korzystają z. wielu przywilejów, między innymi, 
wycIeczek krajoznawczych, bezpłatnych wczasów, imprez spor­
towych i kulturalno-oświatowych. 

K to nie OSiągnął norm wyższych od przeciętnYCh z ubiegłego 
kwartału nie może być nagrodzony. Wręczenie nagród najlep­
szym pracownikom w danej branży odbywa się bardzo uroczyś­
cie przy udziale władz państIWowych, politycznych i związko­
wych. 

Kopalnie w okręgu ubiegają się o przechodnią nagrodę -
sztandar, ufundowany przez Zarząd Główny Z.Z.G. i Min. Gór­
nictwa oraz o nagrodę pieniężną, której sześćdziesiąt procent 
idzie na nagrody indywidualne (od 200 - 600 zł. na członka 
brygady), a reszta - na cele socjalne i kulturalne według 
uznania załogi. 
Zwycięska załoga wywiesza c:rerwony sztandar na szczycie 

wieży wyciągowej na przeciąg kwartału. 
Rzucają się w oczy różnice w porównaniu z początkowymi 

formami współzawodnictwa, gdy wielokrotnie używano argu­
mentu, że skoro przemysł jest upaństWOWiony, to wysiłek pra­
cy idzie tylko na korzyść oby,watell, że należy współzawodni­
czyć z zachowaniem 10j alności robotników pomiędzy sobą, na­
leży pr:rekraczać normy, które nie zostaną podniesione itd. 

Obecnie, gdy doszło do jaskrawych form konkurencji indy­
widualnej 1 zbiorowej, musiały stopnieć resztki rObotniczej so­
lidarnCllŚci. Normy są stale podnoszone przy udziale i podobno 
na żądanie robotników. Od bodźców ideologicznych doszło do 
nagród pieniężnych i przywilej ów klasy przodowników. 

Zadania kulturalno-oświatowe 

Ocenę akcji kulturalnO-OŚWiatowej, prowadzonej przez zwią­
zki zawodowe, rozpocznę od omówienia szeregu danych, które 
zostały przytoczone na odprawie kierowników wydziałów kul­
turalno-oświatowych Zarządów Głównych Związków Zawodo­
wych, 'Okręgowych Rad Związków Zawodowych i kierowników 
Domów Kultury z całego kraju, w której po raz pierwszy brali 
udział d~łegaci Związku Samopomocy Chłopskiej. 

Osiągnięcia: 70 tys. związkowców na kursach początkowego 
nauczania, 739 kurSów języka rosyjskiego dla 35 tys. słuChaczy, 
3.711 kół samokształceniowych, obejmujących 68 tys. związ­
kowców, 3 tys. grup słuchaczy Ws:rechnicy Radiowej, około 
3 tys. nowych bibliotek, około 5.000 nowych książek, 2.394 wy­
staw książek, 1.589 kursów dobrego czytania. 

Na pOlu łączności ze wsią: 10 tys. przedstawioeń, urządzonych 
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przez 2.348 świetlic fabryc~ych? (wspólnie z _.samopomo~ą 
Chłopską) - 1.440 imprez swI<etlicowych i 4 tys. b~bllotek wIeJ-

ski ch. t ' oł' .. W akcji artystycznej brało udział 7 ys. z~sp ow, ... za-
sadniczy przełom został dokonany .w dziedzmie rel?ertuaru 
świetlicowego przez wprowadzenie WIelu nowych pOZYCJi o du-
zy. ch wartościach ideologicznych i .artystycznych. Ukoronowa-

d · ki h " 20) niem tych osiągnięć był Festiwal Sztuk R~ Zlec c . _ . 
Aby uniknąć możliwych nieporozuml~n, co mamy ~wazać 

za akcj ę .. kulturalno-oświatową " , zacytuj ę czołowego dZlałacza 
związkowego: 

"Partia nasza wymaga od związków zawodowych, ~! wyka­
zały maksymalną energię, inicjatywę i v.:ytrzymałosc w c~­
dziennym organizOiW.aniu walki mas pra~uJących o. prod~cJę, 
by poświęcały niesłabnącą uwagę .sprawI.e wCiągarua naJszer­
szych mas do współgospodarowama krajem, by wykazywały 
nieustanną troskę o obsługę materialnych i kulturalnych Pc:>­
trzeb klasy robotniczej. Związki za.wodowe są ~~kołą rządzerua 
i szkołą socjalizmu i t!L ich ;~l,~ musi znalezc wyraz w co­
dziennej politycznej działalnoscl 21) . 

Tą palącą sprawą - działalności polityczno-wychowawczej 
_ zajmuje się ;właśnie referat kulturalno-oświatowy, którego 
naczelnym zadaniem jest spełnianie tej funkcji związków za­
wodowych transmiSji Partii do mas, o której wielokrotnie mó­
wił Stalin. Z t ego punktu widzenia musimy patr2Jeć na dzia­
łalność kulturalno-oświatową i możemy tak, jak T. ćwik, na­
zwać ją po imieniu po prostu pracą poutyczn?~c.howawczą. 
Gdy A. Zawadzki postawił, jakO trzecie zaJd'ame sWlata pracy 
_ po produkcji i kolektywizacji. wsi - "krystalizację i pogłę­
bienie rewolucji kulturalnej", to - w pewnym semie - odwró­
cił porządek ważnośc~, ustalon~ .przez Lenina! według którego 
siła mas leży w ich śwładomosCl ideologiczneJ. 
podstawą całej budowy socjalizmu w Polsce jest infiltraCja 

doktryny w masy, a padajże głównym kanałem tej infiltracji ~ą 
związki zawodowe. Od poziomu wychowania politycznego zalezy 
nie tylkO sukces Planu 6-letniego, ale, "zdolność do wyrwanIą. 
z korzeniami tw'szelkich agentur amerykańsko-angielskich pod­
żegaczy wojennych, usiŁujących żerować na naszych trudnoś­
ciach w zaopatrzeniu mas, próbujących okłamać ludzi i wywo-
łać n astroj e niezaJd'owolenia n 22). . 

W związku z trudnościami gospodarczym! ostatnich mi~slęcy 
wyszły na jaw jaskrawe braki w dziedzinie propagandowej . Re­
ferat kulturalno-oświatowy nie stanął na wysokości zadani~, je­
śli chodzi Q wytłumaczenie nieuniknionych trudności, na Jakie 

20) Ze Związków Zawodowych. "2:ycle Gospodarcze", Nr 5, Warsza­
wa, 1950, str. 254. 

21) T adeusz ćwik. Praca polityczno-wychowawcza. "Przegląd Związ­
kowy ", Nr 11, Warszawa, 1951, str. 460. 

22) ćwik. Praca ... "Przegląd Związkowy", Nr 11, Warszawa, 1951, st. 
460. 
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~rafi~ budownictwo. socjalizmu. Zalarmowane władze partyjne 
l zW1ązkowe zmobillzowały do ataku armię- 130 tys. aktywistów 
kulturalno-oświatowych, ponieważ dotychczasowy stan rzeczy 
wykazywał, że: 

" ... aktyw związkowy jest oderwany od zagadnień produkcyj­
nych,. o~erwany od ~as, nie. wi~zi. ich bolączek i trudności. stąd 
osłablem~ p~acy pOllty?zneJ wsrod rzesz związkowców. A jeśli 
pracy teJ ~le prowadZl. a~tyw, to "wyręcza" ją w tym wróg 
klasowy, ~tory szerzy naJdz~ksze plotki i jawną dywersję, w celu 
podkopama naszych planow prOdukcyjnych, zahamOiwania iJ 
osłabienia tempa budownictwa socjalisty~znego " 23). 

Braki rynkowe administracja stara się wytłumaczyć dyspro­
porcją pomiędzy rozwojem przemysłu i rolnictwa, ale mimo to, 
zwalcza wszelki-e "socjal-demokratyczne" tendencje do zwol­
nienia zabójczego tempa industrializacji, starając się zaprzeczyć 
niezbitej prawdzie, że musi to odbić się ujemnie na produkcji 
dóbr konsumcyjnych. Mała ich podaż tłumaczona jest wzrostem 
popytu klasy robotniczej (której płace realne w 1951 r. rzekomo 
pr2Jekroczyły poziom przedrwojenny o 40%) oraz popytu mało 1 
średnio-rolnych Chłopów. 

W braku prawdziwej Odpowiedzi na 00 problemy reżim używa 
manewru odwrócenia uwagi od trudności wewnętrznych przez 
wskazanie na wrogów z zewnątrz, jako na źródło zła. 

"Wszystkie te trudności potęguje wroga robota imperializmu 
światowego, który nie cofa się ani przed oSZcZlerstwem, ani przed 
organizowaniem jawnej dywerSji i morderstw, aby tylko wywo­
łać u nas zamęt i niezadowolenie, poderwać zaufanie mas pracu­
jących do polityki Partii i Rządu, posiać zwątpienie w oczywi­
stą słuszność nasZlej sprawy i w jej zwycięstwo, krótko mówiąc, 
aby zahamować nasze budownictwo socj alistyczne. Wróg uderza 
w najważniejszy punkt - w produkcję .. : w wielu zakładach 
pracy wzrosła ostatnio absencja, wzmogło się 'bumelanctwo, 
które nie napotyka na energiczne przeciwdziałanie rad zakła­
dowych i mężów zaufania" 24). 

W październiku 1951 r. została przeprowadzona kontrola dzia­
łalności kUlturalno-oświatowej w 15 ZarządaCh Okręgowych 
Z.Z.G., w 51 zakładach pracy, w 19 domach młodego górnika, w 
11 domach noclegowych i w 11 ośrodkach robotniczych. Dopro­
wardiziła ona do stwierdzenia, że rady zakładowe nie wykonują 
swych zadań. 'N'a oorenie całego górnictwa komisje kulturalno­
oświatowe zostały powołane tylko w 77% zakładów pracy, a w 
innych prremysłach nie jest lepiej. W całym kraju tylko 20% 
robotników jest objętych wpływem działalności kulturalno­
oświatowej . 

Ten niski procent tłumaczony jest napływem do klasy robot-

23) W. D. Najważniejsze zadania. "Przegląd Związkowy", Nr lO, 
Warszawa, 1951, str. 412. 

W. D. NajważniejSze... "'?rzegląd .związkowy", Nr lO, Warszawa, 
1951, str. 412. 
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niczej tysięcy rekrutów ze wsi, obarczonych b~astem przeż~tku 
obC>ej ideologU, którą komisje kul~~alno-~s,:",ia1i?we p~wmny 
wykorzenić i "drogą stałej pracy uswI?-daIDlaJąc~J. pomoc t~ 
robotnikom w wyzwoleniu się z niewoll duchoweJ l przys.woJe-
niu sobie właściwego poglądu na świat" 25). . 

Autor nie znajduje jednak wytłumaczenia f2;kt?, ze nawet .na 
terenie wielkich osiągnięć budownictwa socJallstyczne~o, J~k 
Nowa Huta, mamy ten sam objaw słabych wyników akCJi p~ll­
tyczno-wychowawczej. Widocznie entuzjazm pracy, na ktory 
zwrócili uwagę delegaci brytyjSkich Związków Zawodowych w 
czasie swej wizyty w Polsce tego lata, nie bierze swych źródeł z 
nauki marksizmu-leninizmu. 

Spra1W) bytu materialnego 

Poruszę tutaj tylko jeden aspekt tego szerokiego tematu, a 
mianowicie sprawę funduszu zakładowego. 

Wprowad'Zony w życie w 1950 r. fundusz ~kładowy opa~t~ 
jest na wzorze sowieckiego funduszu dyrektorskiego i ma słuzyc 
podobnym zadaniom. PrZJed uchwaleniem ustawy o funduszu 
zakładowym w dn. 4 lutego 1950 r. istniały W' Polsce: fundusz 
dyrektorski fundusz nagród i fundusz prac zleconych. Ten osta­
tni dzielił ;ię następująco: dyrektorski fundusz nagród, fundusz 
współzawodnictwa pracy, funrl'llSz racjonalizacji przemysłu i 
fundusz prac zleconych 26) • , • 
Cechą szczególną wymienionych fundu~zow było scentr~llzo­

wanie polegające na tym, że szły one na Jedno konto, z ktorego 
czerpały poszcZJególne przedsiębiorstwa bez względu na to, czy 
wykonały plan produkcji, czy te2 nie. 

System ten nie zawierał elementu podniety do wysiłku, który 
jest właśnie uwypuklony w instytUCji zdecentralizowanych fun­
duszów zakł.adowych, wprowadzonej przez nową ustawę. Stawki 
wpłaty na fundusze zakładowe są dziś podwójnie zróżniczkowa­
ne a więc przemysł lekki pła.ci mniejsze stawki od CięŻkiego, i 
W;ŻSZy jest procent od zysku ponad..,planowanego niż od zysku 
planowanego, co stanc'wi dodatkowy bodziec do przekraczania 
planów. Fundusz tworzony jest w przedsiębiorstwach przemysło­
wych i ewentualnte w przedsiębiorstwach innego rodzaju, wed­
ług opinii C.R.Z.Z., zatwierdzonej przez Radę Ministrów. 

Na fundusz wpłaca się od 1-40/0 zysku planowanego i od 
10-20% zyskU ponad-planowanego. Dokładny procent ~kreślany 
jest co rok, nie później jednak niż 1 lipca, przez Komltet Eko­
nomiczny Rady Ministrów. Uchwała K.E.R.M. z dn. 21 lipca 
1950 r. ustala stawki odpisów n.a fundusz zakła~OWy na rok 
następny w wysokości 1 % zyskU planowanego l 10o/~ zy.sku 
ponad-planowanego dla .wszystkich przedsiębiorstw, z WYJątkIem 
podległych Ministerstwu Górnictwa i Ministerstwu Przemysłu 

25) ćwik. Praca ... "Przegląd Związkowy", Nr 11. Warsz,awa, str. 460. 
26) Stefan Klyta.. Fundusz zakładowy na tle dośwlaclczen radzieckich. 

"~ycie Gospodarcze", Nr 19, Warszawa, 1950, str. 998. 



386 JóZEF M. BILIŃSKI 

Ciężkiego, których obowiązują stawki 2 % i 15% 27) . • • 

Instrukcja C.R.Z.Z. z dn. 23 c:rerwca 1951 r. określa spos.ob: 
w jaki dyrektor zakładu w porozumieniu z radą zakładową .dZleli 
kwotę funduszu: 50% - na inwestycje kulturalne i socJaln~, 
budownictwo mieszkaniowe i na akcję socjalną, 30% - na 
współzawodnictwo zorganizowane w danym zakład.zi~ pracy 
or.az 20% - na indywidualne nagrody dla pracownikow 28). 

Rada zakładowa przedstawia wnioski na nagrody indywidual­
ne które zatwierdza dyr'lektor. Przewidziane są sumy od 100-300 
zI: 'na praCOwnika za wydajność pracy, usprawnienie pracy za­
kładu, przyczynienie się do przedterminowego wy~onan~ pla­
nów, podniesienie bezpieczeństwa pracy, lub za dZlała~osć ra­
cjonalizatorską, z tym, że jednorazowa nagroda ni'e moze pr:re­
kroczyć 150% zasadniczego uposażenia robotnika. Funrltugz za­
kładowy ma umożliwić robotnikom polepszanie warunków mie­
szkaniowych i kulturalnych, pod warunkiem, że zrobią jeszcze 
jeden wysiłek, aby zwiększyć produkcję, w szc:rególności, aby 
przekroczyć plan. Wtedy otrzymają ustawowy odsetek (maksi­
mum 30%) , przewidziany dla robotników-współgospodarzy 
państwa. 

Omawiany fundusz ma rzekomo służyć podniesieniu dobrobytu 
robotnika. W gruncie rzeczy spełnia on rolę jeszc~ je~ego 
bodźca do wytężonej pracy. Nagroda za wysiłek nie Jest hOJna, 
bo zaledw~ połowa funduszu ildme na budownictwo mieszkanio­
we i akcję socjalną, gdy druga połowa jest poświęcona ... znów 
na współzawodnictwo pracy. 

Akcja wczasów 

Wziąwszy pod uwagę zrujnowaną gospodarkę po wojnie l fakt, 
że scentralizowana akcja wczasów jest imprezą nową, tr:reba 
stwierdzić, że rozwój jej jest istotnie duży. 

Rok Dość domów Dość korzystających 

1945 
1946 
1947 
1948 
1949 
1950 

wypoczynkowych z wczasów 
54 12.666 . 

01 1TI.1~ 
639 236.397 
668 350.000 

1.028 450.000 
1.496 556.156 

Kwestia wczasów robotniczych ~ Polsce przedwojlenn~j nie 
była rozwiązywana centralnie. Duzy odsetek pr.a.cownikow fi­
zycznych, a tak2!e umysłowych, nie wyjeżdżał na url?p w og~le . 

W Polsce powojennej odróżniamy dwa etapy akcJi wczasowo 
Od! 1945 r . aż do konferencji iW Spale w październiku 1947 r. 

27) Klyta. Fundusz ... , "Zycie Gospodarcze", Nr 19, Waraszawa, 1951, 
str. 998. kł d "Przeg1o d 28) Mi. Zasady gospodarowania funduszem za a owym. ut 

Związkowy " , Nr lO, Warszawa, 1951, str. 446. 
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akcja wczasów była zdecentralizowana. Poszczególne związki 
posiadały i prowadziły domy wypoczynkowe, do których wysy­
łały swoich pracowników. 

Poziom wczasów zależał ;wtedy w dużym stopniu od możliwoś­
ci finansOWYCh i od zdolności administracyjnych dan~go zwią­
zku. Istniały znaczne różnice zarówno pod względem stanu nie­
ruchomości, z których korzystano, jak i ich wyek.wipowania. Z 
wcźasów korzystali przede wszystkim pracownicy umysłowi, na­
tomiast niewielu pracowników fizycznYCh. 

Ustawa z dn. 4 lutego 1949 r. ustanawia fundusz wczasów pra­
cowniczych, jako osobę prawną prawa pUblicznego z siedzibą w 
Warszawie. 

Wł.aidze funduszu są następujące: rada funduszu, nacZlelna 
dyrekcja funduszu i władze terenowe. Rada funduszu składa się 
z członków, którymi są: dwaj delegaci C.R.Z.Z., po jednym dele­
gacie Ministrów - Zdrowia, Pracy i Opieki Społecznej, Przemy­
słu i Handlu, Skarbu, Administracji Publicznej oraz Rady Pań­
stwa, po jednym delegacie z Zarządów Głównych siedmiu Zwią­
zków Zaw<Jdowych (wskazanych przez C.R.Z.Z.) i jeden delegat 
ZWiązku Młodzieży Polskiej. Przewodniczącym zostaje jeden :o 
delegatów, wyznaczonych przez C.R.Z.Z. 
Naczelną dyrekCję funduszu pOWOłuje C.R.Z.Z. na wniosek 

rady funduszu. Wład1le terenowe mogą być tworzone na pod­
stawie uchwał rady: funduszu, które zatwierdza C.R.Z.Z. 

Fundusz czerpie środki finansowe z dochddow z majątku, 
przekazanego mu W1 zarząd i użytkowanie, dotacji i subwenCji, 
opłat pracodawców, opłat pracowników za korzystanie z usł:ug 
i urządzeń funduszu 1 z dopłat Skarbu. Fundusz jest wolny od 
podatku dochodowego i obrotowego. 

Jeśli chodzi o tryb przejęCia majątku, to wszystkie władre, 
urzędy, instytucje, pr:redsiębiorstwa, organizaCje społeczne, zwią­
zki zawodowe, itld!. "pr:rekażą funduszowi nieodpłatnie w zarząd 
i użytkowanie administrowane przez siebie domy i inne urzą­
dZJenia wczasOWe z ich całym 'inwentarzem" 29). 

Istnieją ząsadniczo dwie formy wczasów, przewidzianYCh przez 
F.W.P.: czternastodniowe wczasy iWY'POczyrrkowe i trzytygodnio­
we, lub dłużs:re, wczasy lecznicze. Te ostatnie ma1ą specjalne 
znaczenie. C.R.Z.Z., w porozumieniu z Zakładem Ubezpieczeń 
Społecznych, organizuje specjalne wczasy kuracyjne dla zagro­
żonych pylicą płuc, ołowicą i schorzeniami reumatycznymi. Dla. 
górników i kamieniarzy z początkami pyliCY, oraz nieżytu 
oskrzeli i rozedmy płuc zarezerwowanych jest 1.600 miejsc W 
ZdrojOwisku Solice. 

Dla robotników hut ołowi.a.nych, cynku i soobra, fabryk aku­
mulatorów, dla zatrUdnionych przy odlewaniu i topieniu o~owiu 
- zagrooonych ołowicą, jest zarezerwowan~ch 1.600 mieJSC w 
Łątku-Zdroju. Do wczasów specjalnych nalezą domy lClla matki 

29) Ustawał z dn. 4 lutego 1949 r. o Funduszu Wczasów Pracowni­
czych Komisji Centralnej Związków Zawodowych w Polsce. Dz. U. 
R. P., Nr 9, 1949, poz. 48. 
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i dziecka, znajdujące się w Kolumnie Lesie koło Łodzi, w Mi­
kuszowicach Śląskich i ,w Dusznikach Zdroju, które dają w su­
mie 313 miejsc dla matek i 125 miejsc dla dzieci na lkaJŻdy 
turnus urlopowy. Poza tym istni>eje ośrodek nadmorski w Po­
bierowie dla przodowników pracy z rodzinami. Jest on bezpłat­
ny. C.R.Z.Z. pokrywa wszystkie koszty, włącznie z przejazdem 
samego przodownika w obie strony, a jego żony w jedną stronę; 
za dzieci płaCi zakład pracy z funduszów socjalnych. 
Dużym powodzeniem cieszą się wczasy turystyczno-krajoznaw­

cze, urządzane przez F.W.P. w porozumb~niu z Polskim Towarzy­
stwem Krajoznawczym. W ośrodkach można wynająć narty, bu­
ty, sanki, łyWy itd., ale sprzętu tego jest zbyt mało w stosunku 
do zapotrnebowania, poza tym sprzęt szybko się niszczy z po­
wodu braku dbałości ze strony wypożyczających. 

Organizowane są także wczasy zagranicą w ramach wymiany 
z innymi krajami demokracji ludowej. Została wyrażona na­
dzieja, że w akcji wczasów skrzystają robotnicy krajów kapi­
talistycznych w celu umocnienia solidarności klasy robotniczej. 

Akcj a wczasów wypoczynkowych napotyka na szereg proble­
mów: przede wszystkim związki zawodowe dotychczas nie wy­
wiązały się z zadania popularyzowania wczasów wśród pracow­
n1ków fizycznych, organizacja skierowań na wczasy szwankuje, 
administracja domów cierpi na brak odpowiedlniego personelu, 
kierowniCY są dobrymi fachowcami, lecz nie zawsze na "należy­
tym poziomie ideologicznym"; odczuwa się tak2le dotkliwy brak 
personelu pomocniczego. Wyekwipowanie domów w meble i 
pościel oraz jedzenie jest dobre. Wadą jest natomiast biurokra­
tyczne podejście do gości, nadmiar formalistyki, itp . . 
Największą bolączką jest dysproporcja pomiędzy ilością pra­

cowników umysłowych a robotników na wczasach. Nawet w ta­
kich zawodach, jak górnictwo i hutnietwo, gdlzie pracownicy 
fizyczni powinni jak najbardziej korzystać z wypoczynku, pro­
cent pracowników umysłowych jest n1eproporcjonalnie duży. 

Wykonanie pla.nu skierowań na wczasy w ciągu 5 miesięcy 
[' 

Finansowcy ........ . 
Nauczyciele .. ... ... . . . ... . 
Pracownicy kult. i s~tuki .. . 
Pracownicy sł. zdrowia .... . 
Górnicy .................. . 
Metalowcy . . .. . ...... . . . . 
Energetycy ............ . . . . 
Naftowcy ............ . . . . . 
Włókniarze ... . .......... . 
Kolej arze .. . \ ........ . ... . 
Hutnicy ...... ....... . .... . 
Łączni>e , plan skierowań ... . 
Wczasy profilaktyczne .. .. 
Turystyczne .............. . 

1951 r. 
0/0 wykonania 0/'0 pracown. umysł. 

142,2 
124,1 
121,3 
103,6 

71,6 
70,8 
57,7 
55,2 
47,1 
48,2 
38,5 
73,3 
87,5 
97,3 

21 
45 
brak danych 
brak danych 
31 
brak danych 

51 (392 % planu) 
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W 1950 r. urlopy lecznicze były ogółem wykorzystane w 
100.4%, a wypoczynkowe w 85,7%, na urlopach leczniczych było 
70% pracowników umYSłowych. Dlaczego z wczasów, pomyśla­
nych dla robotników, korzysta armia 'biurokratów, dlaczego do­
my, ~rzeznac~ne dla przodowników pracy, są przepełnione wyż­
szyml urzędmkami administracji przemysłowej z rodzinami? 
, C~ynniki oficjalne pOdają, jako główne powody, nieprzyzwy­
czaJenie robotnika polskiego do wyjazdów na wczasy i wspom­
niane wady biurokratyczne skierowań na wczasy. 

Czy rzeczywiście można Uwierzyć, że po czterech latach dzia­
łalności F.W.P. nie zdołano przezwyciężyć przyzwyczajen1ru 
sprzed dwunastu lat do spędzania urlopu w domu i, że związki 
~awodowe, które potrafiły napiętnować i wykorzenić wszystkie 
mne przyzwyczajenia przedwojenne, nie potrafiły wykorzenić 
tylko tego jednego. 

Pozostaje do przyjęCia druga wymówka: 'biurokracja. 
Jako trzeci powód ' podałbym akcję kulturalno-oświatową. 

Wczasy bowiem nLe oznaczają odpoczynku w dzIedzipie "kultu­
ralno-oświatowej n . Przeciwnie, "wczasy powinny spełniać do­
niosłe zad'anie polityczno-wychowawcze n SO). 

Pomimo tego, ż.e już zamęcza~ą robotników própagandą na 
wczasach, nie są Jeszcze zadowoleni z napięCia tej akcji. 
Chociaż wSkolimowie is,tnieje specj alny ośrodek szkoleniOwy 

przygotowujący instruktorów pod względem ideologicznym i za~ 
wodowym, obser,wacje wykazały, że wielu referentów kulturalno­
oświatowych w poszczególnych ośrodkach jest na "niewystar­
czającym poziomie ideologicznym n. 

Robione są starania, aby podrueść ilość 1 jakość instruktorów 
(aby wypadał jeden instruktor na 100 wczasowiczów) i zinten­
syfikować pracę pOlityczno-,wychowawczą na wczasach. Już na. 
przykła;d; iść książek w bibliotekach domów wypoczynkowych 
wzrosła z 22 tys. w 1948 r. do 95 tys. w 1951 r. Specjalna uwaga 
była zwracana na ich wartości ideologiczne. 
Władze zalecają system patronatu, polegający na opiece kul­

turalno-oświatowej poszczególnych związków nad domami wy­
poczynkowymi, poprzez posyłanie instruktorów i ~espołów ar­
tystycznYCh. Pracownik na wczasach nie pOwinien być pozosta­
wiony samemu sobie. Zadaniem referatu kulturalno-oświatoWe­
go jest, aby i t am funkcjonowała piła marksizmu-leninizmu. 

Wczasy nie są celem samym ,w sobie, ale "zwiększając zdro­
wotność mas, podnosząc ich zdolność prOdukcyjną - wczasy 
pracownicze staną się istotnym elementem realizacji Planu 
Sześcioletnieio n 31) • 

30) P . Likiert i C. Kulikowski. Spostrzeżenia z letniego okresu akcji 
wczasów pracowniczych. " Przegląd Związkowy " , Nr 9, Warszawa, 
1951, st.r . 378. 

31) Bolesław Kania. W walce o zdrowie i racjonalny odpoczynek 
robotnika. " :l:ycie Gospodarcze ", Nr 16, Warszawa, 1951, str. 904. 
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VI. NOWY KIERUNEK 

W ciągu 1951 r. można było zauważyć pewne przestawienia 
akcentów w wypowiedziach czołowych związkowców w Polsce, 
a. mianowicie na pierwszy plan wysuwa się kwestia polityczna. 

Dzieje się to na tle trudnej sytuacji gospodarczej i rosnącego 
napięcia międzynarodowego. • 

Po latach wysiłku, po niewątpliwych osiągnięciach n a polu 
podniesienia wydajności, po statystykach wzrastającego docho­
du narodowego 1 płac realnych, występuj ą "chwilowe" trudności 
aprowizacyjne. Prasa krajowa pisze o "niezadowoleniu" wśród 
ludności i o fali spekulacji. 

To "niezadowolenie " jest objawem niepOkojącym dla władz, 
gdyż ma charakter głębszy niż przejściowe ibraki dóbr konsum­
cyjnych. Masy robotnicze, zrzeszone w związkach zawodowych, 
były przez lata karmione wizjami o "naszej pi~knej. przyszło­
ści". Zamiast ni-e j są puste sklepy, czarny rynek l drozyzna . Re­
akcja mas kieruje się więc pr2'Jeciw wizjonerom przyszłości -
\Władzom państwowym, politycznym i związkowym. 

Brak aprowizacji trzeba nadrabiać pokarmem duchowym. 
PrzewodniCzący C.R.Z.Z., W. Kłosiewicz, mówi: 

"Najważniejszym naszym zadaniem jest polityczne zmobili­
zowanie mas pracujących . Musimy masom pracującym dać wy­
j aśnienie wszystkich naszyc? trud~ości. Musimy uboj ?wić masy 
pracujące przez wskazywame im, ze jedynie słuszna Jest nasza 
droga budownictwa SOCjalistycznego. Musi~y, towarzyszt:, p~­
przez pełną mObilizacj ę naszego aktywu zW1ązkowego, wYJ asmć 
masom pracującym istotę walki o wykonanie planu i sposoby 
jej przeprowadzenia. To jest jedno z najbardziej palących za­
dań. To nie jest kwestia kilku dni, to wymaga stałej, systema­
tycznej pracy" 82). 

Czynniki oficjalne tłumaczą, że droga do budowy socjalizmu 
jest ciernista, że nie można spodziewać się cudów, ale że osta­
teczne zwycięstwo jest pewne, z pomocą ZSSR. 

Tymczasem trzeba czegoś więcej nl.i słów, C.R.Z.Z. czynnie 
popiera Rząd w walce ze spekulacją. Cała maszyna związkowa 
bierze czynny udział w tępieniu paskarzy, a równocześnie ma 
"rozwinąć akcję UŚwiadamiającą wśród robotników, aby wyjaś­
nić przyczyny obecnych przejściowych trudności " 8S). 

Walka wewnątrz kraju trwa: "budownictwo socjalistyczne w 
naszym kraju odbywa się iWo warunkach ostrej walki klasowej , w 
warunkach wielkiego oporu skazanych na zagładę klas kapitalis­
tycznych ". Ludność jest straszona widmem imperialist ycznego 
okrążenia: .. . "w warunkach d~iałania na t erenie naszego kra­
ju szeregu agentów, szpiegów, sabotażystów i dywersantów, na-

32) Wiktor Kłosiewicz. Wzmóc wysiłki dla wykonania planów pro­
dukcyjnych. "Przegląd Związkowy " , Nr 10, Warszawa, 1951, str. 409. 

33) Wszyscy członkowie związków zawodowych do czynnej walid 
ze spekulacją. (Uchwała Sekretariatu C.R.Z.Z.) . "Głos Pracy ", Nr 
187, Warszawa, 1951, str. 1. 
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słanych przez imperialistów amerykańskich, angielskich i in­
nych dla hamowania postępu i rozwoju Polski" 34). 

Na poparcie tezy, że właśnie ruch zawodowy z.ostaje użyty 
przez czynniki imperialistyczne, jako teren dywerSJi, autor po­
daj e " żółtą międzynarodówkę" , przy pomocy której imper~aliści 
USiłuj ą rozbić jedność ruchu międzynarodowego. Cytuje on 
Carey'a z C.I.O. który miał powiedzieć, ile: "W przyszłej wojnie 
sprzymierzymy 'się z faszystami, by zmiażdżyć komunistów" i 
Greerr'a z A.F.L., który miał zalecać związkom zawodowym upra­
wianie "demokratycznego wywiadu" na' rzecz stanów Zjedno­
czonych i szerzenie dywersji w krajach demokracji ludowej. 

ZAŁ4CZNIK 

Robotnicy i pracownicy umysłOwi, zorganizowani w Związkach 
Zawodowych (dane częściowo szacunkowe) 

w tysiącach 
ZWI4ZKI ZAWODOWE 31. 12. 48 r. 30. 9. 49 r. 

Ogółem 

Mężczyźni 
Kobiety 
Młodociani 

Zw. Zaw. liczące ponad 50 tys. 
Robotników i prac. rolnYCh 
Górników 
Hutników 
Prac. przemysłu metalowego 

.. " WłÓkienniczego 
konfekc.-odzież. 
chemicznego 
spożywczego 

Robotn. leśnych i prac. przem. drzew. 
Prac. przem. budowlanego 

" transportowych 
kolejowych 
Samorządu Terytorialnego 1 Uży­
teczności PublicznYCh 

Nauczycielstwa polskiego 
Prac. państwowych 

" spółdzielczych 
służby zdrowia 
poczt i telekomunik. 
handlowy~h i biurowych 
instytucji społecznych 
finansowych 

Zw. Zaw. liczące mniej niż 50 tys. 

2.288 3.880 
1.930 2.524 

256 1.018 
102 338 

65 205 
227 310 
• 120 

238 291 
202 333 
•• 72 
73 146 
•• 134 
64 161 

140 366 
63 65 

346 377 
164 261 
65 121 
84 66 • • • 
83 263 
50 86 •• 59 •• 86 
•• 66 
•• 62 

424 230 

Józef M. BILIŃSKI. 

34) J . D. O wzmożenie czujności klasowej. "Przegląd Związkowy", 
Nr 9, Warszawa, 1951, str. 363. 

• hutnicy należeli wtedy jeszcze do Z.Z. Metalowców . 
•• liczyli wtedy mniej niż 50 tys. 

••• nastąpiły zmiany w związku z ustaleniem przynależności związk. 
Zródło: Rocznik Statystyczny, 1949, Warszawa, 1950, Cz. II, Dz. VI, 

str. 141. , 9 
Dla poró~nia: Liczba. pracowników najemnych w czerwcu 194 r. 

wYnosiła ogółem 4.284 tys. (Rocznik Statystyczny, str. 131). 
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- t eksty prawne (wykaz), 

269-271. 
- terenowe, 265. 

Polski Komit et WYZWOlenia Na­
rodowego, 20-21. 

Praca, 348-366. 
- bezpieczeństwo i higiena pra-

cy, 357. 
- czas pracy, 352-854. 
- dnie wolne od zajęć, 356-357. 
- ochrona pracy młodocianYCh, 

358-359. 
-przymus i dyscyplina pracy, 

349-352. 
-teksty prawne (wykaz), 

363-366. 
-ube zpieczenia społeczne, 

359-362. 
- układy zbiorowe, 349. 
- umowa o pracę, 348-349. 
- urlopy, 356-357. 
-współzawodnictwo pracy, 

354-356. 
Prawo prywatne, 109-110. 
Prezydent, 65-71. 

- cechy urzędu Prezydenta, 
65-67. 

- (w) Radzie Państwa, 70-71. 
- (w) Rządzie, 70-71 
- uprawnienia, 68-70. 

Pr{)kuratura R.P. 
- zob. Rada Państwa, Wymiar 

sprawiedliwości. 

Przeludnienie 
- zob. Rolnictwo (przeludnienie 

rolnicze). 
Przysposobienie wojskowe, 358. 

- w szkołach wyższych, 183. 
Przysposobienie zawodowe, 358. 
Rada Państwa, 71-86. 

- Komisja Specjalna do Walki 
z Nadużyciami i Szkodni­
ctwem Gospodarczym, 79-80. 

- Najwyższa Izba Kontroli,76-78. 
- Prokuratum R.P., 78-79. 
- struktura, 71-73. 
- uprawnienia, 74-76. 

Rady narodowe, 12, 14-15. 
Reforma rolna 

- zob. Rolnictwo. 
Rodzina, 115-1l9, 132-138. 

- zob. również Małżeństwo. 

- bibliografia, 139-140. 
- filozoficzne przesłanki kodek-

su rodzinnego, 136-138. 
- opieka i kuratela, 135-136. 
- teksty prawne (wykaz), 140. 
- unifikacja prawa rodzinn~go, 

1l5-116. 
- władza rodzicielska, 183-185. 
- wyodrębnienie kodeksu ro-

dzinnego, 11(!-118. 
- założenia ideowe kodeksu ro­

dzinnego, 1l8-119. 
- zasady ogólne stosunków po­

między rodzicami a dziećmi, 
132-133. 

Rolnictwo, 306-323. 
- bibliografia, 322-323. 
- kolektywizaCja (akcja i roz-

WÓj), 819. 
- kolektywizacja (typy gospo-

darstw kolekty wnych), 
317-318. 

- kolektywizacja (wobec ustro­
ju własności), 315-317. 

-ludność rolnicza, 306-308. 
-ograniczenia indywidual-

nej gospodarki chłopskiej, 
320-321. -

- państwowa własność grun­
tów, 314-315. 

- prywatna własność gruntów, 
313-315. 

- przeludnienie rolnicze, 306-308. 
-reforma rolna w latach 

1944-1948, 308-315. 
- teksty prawne (wykaz), 323. 
- użytki rolne (obszar), 306-308. 

Rozrachunek gospodarczy, 272. 
Ruch wydaWniczy, 213-244. 

- zob. również Biblioteki. 
- bibliografia, 243-244. 
- centralizaCja kolportażu , 224. 
-Centralny Urząd Wydaw-

nictw, ' Przemysłu Graficzne­
go i Księgarstwa, 225. 

- czasopisma (analiza staty­
styczna), 228-229, 244. 

- druki nieperiodyczne (anali­
za statystyczna), 225-228, 243. 

-egzemplarze obowiązkowe, 
222-223. 

-likwidacja wydawców pry­
watnych, 215-218. 

- nadzór nad produkcją wy­
dawniczą i kolportażem, 
224-225. 

-prawo autorskie, 220-221. 
- produkCja wydawnicza (ana-

liza według działów) 230-242. 
- produkCja wydawnicza w la­

tach 1945-1947 (krytyka przez 
komunistów), 213-214. 

- teksty prawne (wykaz), 244. 
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- upaństwowienie przemysłu po­
ligraficznego, 223-224. 

- zadania książki w Polsce Lu­
dowej, 218-219. 

- zniszczenia zasobów książki 
podczas wojny, 219. 

Rząd, 80-85. 
- odpowiedzialność, 83. 
- Państwowa Komisja Plano-

wania Gospodarczego, 84. 
- Prezydium Rządu, 82-83. 
- Rada Gabinetowa, 81-82. 
- skład, 80-8l. 
- struktura, 80. 
- system kOlegialnych decyzji 

w ministerstwach, 85. 
- zakres działania, 83-85. 

Rząd Tymczasowy, 21-22. 
Sądownictwo 

-zob. Wymiar sprawiedliwości. 
Sejm, 1-65. 

- ordynacja wyborcza, 1-45. 
-organizacja wewnętrzna, 

50-54. 
- struktura, 45-50. 
- uprawnienia, 54-65. 

Społeczne ustawodawstwo 
-zob. Praca (ustawodawstwo). 

Spółdzielczość, 324-343. 
- bibliografia i teksty prawne, 

342-343. 
- centrale spółdzielni, 326. 
- Centralny Związek Spółdziel-

czy, 324-325. 
- dyscyplina pracy, 331-332. 
-inwestycje (zasady finanso-

wania inwestycji), 338-339. 
- (rola w) komunistycznym 

państwie, 326-327, 328-1I:.!1I. 
- Krajowy Kongres Spółdziel­

C'E1. 325. 
- kredytowa (wg. reformy ban­

kowej z dn. 25 października 
1948 r.). 280. 

- Naczelna Rada Spółdzielcza, 
325. 

- pOdporządkowanie adm ini­
stracji komunistycznej, 327. 

- polska spożywców a M1ędz. 
Zw. Spółdz., 328. 

- pracy, 332-337. 
-pracy a sektor prywatny, 

334-335. 
- pracy, dynamika rozwojowa. 

334-337. 
-pracy, struktura, 333-334. 
- pracy, zadania, 332-333. 
- przymus należenia spółdzielni 

do Centralnego Zw. Spół­
dzielczego, 325. 

- rolnicza, produkcyjna, zob. 

Rolnictwo (kolektywizacja). 
- Samopomoc Chłopska, 337 -338. 
- stan na l lipca 1951 r., 339-34l. 
- władze terenowe, 326. 
-współzawodnictwo pracy, 

331-332. 
- Zarząd C.Z.S., 326. 

Szkoły powszechne, 148-149, 158, 
160-162. 
- a d m i n i s t r a c j a szkolna, 

144-146. 
- kompetencje ministerstw w 

zakresie szkół powszechnych, 
142-144. 

- kontrola społeczna, 146-148. 
- nauczyciele, 160-162. 
- organizacja, 148-149. 
- oświata dla dorosłych,158-160. 
-utrzymanie szkół, 147. 

Szkoły średnie, 142-147, 149-151, 
158, 160-164. 
- a d m i n i s t r a c j a szkolna, 

144-146. 
- kompetencje ministerstw w 

zakresie s z kół ś r e d n i c h, 
142-144. 

- kontrola społeczna, 146-148. 
- organizacja, 149-15l. 
- oświata dla. dorosłych, 158-160. 
- nauczyciele, 160-162. 
-utrzymanie szkół, 147. 
- zało:renJ.a ideologiczne, 162-164. 

Szkoły wyższe, 172-193, 197-208. 
- absolwenci, 191-192. 
- delegaci dla spraw młodzieży 

szkół wyższych, 190-191. 
-lista szkół wyższych, 208-212. 
-organizacja ogólna, 175-179. 
-organizacja studiów, 181-185. 
- organizacja wydziałÓW i ka-

tedr, 179-181. 
- personel nauczający i nauko-

wy, 185-188. 
- (a,) plan gospodarczy, 192-193. 
-Rada Główna do Spraw Nau-
. ki i Szkolnictwa Wyższego, 

174-175. 
- sowietyzaCja (podsumowanie 

wyników analizy procesu so­
wietyzacji), 197-200. 

- Stopnie naukowe, 183-185. 
- stopnie zawodowe, 183-185. 
- studenci, 188-19l. 
-teksty prawne (wykaz), 

202-208. 
- tempo reorganizacji, 172-173. 
- władze zwierzchnie wobec 

szkolnictwa wyższego, 174-175. 
Szkoły zawodowe, 142-147, 151-158, 

159-164. 
- a d m i n i s t r a c j a szkolna, 

144-146. 
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- kompetencje ministerstw w 
zakresie szkół zawodowych, 
142-144. 

- kontrola społeczna, 146-148. 
- nauczyciele, 160-162. 
-organizacja artystycznych 

szkół zawodowych, 156-157. 
- organizacja felczerskich szkół 

zawodowych, 155. 
- organizacja morskich szkół 

zaWOdowych, 155. 
- organizacja prawniczych szkół 

zawodowych, 156. 
-organiza~ja przemysłowych 

szkół zawodowych, 151-154. 
- organizacja rolniczych szkół 

zaWOdowych, 154-155. 
- organizacja rybackich szkół 

zawodowych, 155. 
- oświata dla dorosłych, 159-160. 
- utrzymanie szkół, 159-160. 
- założenia ideologiczne, 162-164. 

Trwale środki w przedsiębior­
stwa{lh 
- pojęcie, 290. 

Ustrój państwa, 8-92. 
- zob. Prezydent, Rada Pań­

stwa, Rząd, Sejm. 
- bibliografia, 29-30, 86-87. 
-teksty prawne, 30-32, 87-92. 

WspółzawQdnlctwo pracy, 354-356. 
- (w) spółdzielczości, 331-332. 
- (a) związki zawodowe, 376-382. 

Wychowanie fizyczne, 358. 
- w szkołach wyższych, 183. 

Wydawnictwa 
-zob. Ruch wydawniczy. 

Wymiar sprawiedliwości, 93-112. 
- adwokatura (niezależność), 

100-102. 
_ adwokatura (organizacj a), 

102-103. 
~ adwokatura (prawa, obowiąz-

ki i działalność adwokata), 
103-104. 

- a d w o k a t u r a (zadania). 
104-105. 

- bibliografia, 113. 
- cywilny proces 

110-112. 
- karny proces 

105-108. 

(podstawy), 

(podstawy), 

- karny proces (udział proku­
ratora), 106. 

- niezawisłość sędziowska, 96-97. 
-organizacja sądownictwa, 

98-100. 
- praworządność (pOjęcie) w 
państwie komunistycznym, 
94-95. 

-Prokuratura R.P., 108-109. 
-teksty prawne (wykaz), 

113-114. 
- zadania (wymiaru spr.) , 95-96. 
-zasadnicze reformy, 93-94. 

Zarobki robotnicze, 344-348. 
Związki zawodowe 

- (a) akcja wczasów, 386-389. 
- arbitraż, 372-374. 
- bibliografia, 392-394. 
- fundusz zakładowy, 385-386. 
- (a) partia komunistyczna 

(P.Z.P.R.), 374-375. 
-podstawy prawne, 367-370. 
- rady zakładowe, 370-372. 
- rola w zwiększaniu produkcji, 

376-382. 
- statystyczne dane, 391. 
- s t r u k tu r a organizacyjna, 

369-370. 
- teksty prawne( wykaz), 394. 
- współzawodnictwo p r a c y, 

376-382. 
- zadania kulturalno-oświato­

we, 382-385. 
- zakładowe komisje rozjem­

cze, 372-374. 
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• Należności we Francj! wpłacać można przekazem pocztowym na 
adres: Jerzy GIEDROYC, l, Av. Corne1lle, Maisons-Laffitte (S.-et-O'> . 

Hedakcja KULTURY rt;kopisy nadesłane a nie zamówione zwracłI 
jedynie przy załączeniu z n a c z k ó w p o C 1 t o w Y c h na porto 

• 
KULTU nA IJmawia w pierwszym rzędzie kSią;ld i czaslJpisma 

nads1l1ane do redakcji w 2-ch egzemplarzach 

• 
Cena ogłoszeń: cała strona 10.000 fr. ; % strony 6.000 fr . fr. 



UNIWERSYTET WOLNEJ EUROPY 
dla uchodiców zza ielaznej kurtyny 
PRZYJMUJE PODANIA O STYPENDIA 

N A ROK S Z K O L N Y 1952/53 

Komisja Przyjmująca rozpatruje jedynie podania kan­
dydatów urodzonych po dniu 31 grudnia 1921 roku, po·' 
siadających oryginalne świadectwa z ukończenia średnie­
go zakładu naukowego - względnie ich odpowiedniki i 
będących uchodźcami z Albanii, Bułgarii, Czechosłowacji, 
E stonii, Jugosławii, Litwy, Łotwy, Polski, Rumunii i 
Węgier. 

Stypendium pokrywa koszty nauki, wyżywienia, mieszka­
nia i drobne wydatki. 

Około 4/ 5 ogólnej liczby stypendiów przeznacza się dla 
studiujących w Kolegium Wolnej Europy w Strasburgu, 
gdzie prowadzone będą specjalne wykłady historii i kul­
tury dziesięciu wyżej wymienionych krajów i gdzie sty­
pendyści będą mogli studiować na następujących wydzia­
łach Uniwersytetu w Strasburgu: prawnym, literatury, 
medycyny, farmaceutycznym, nauk ścisłych i teologii. 

Pozostała, mniej więcej jedna piąta część ogólnej licz­
by stypendiów przyznana będzie kandydatom, pragną­
cym studiować przedmioty nie objęte programem uniwer·· 
sytetu strasburskiego na innych europejskich uniwersyte­
tach czy wyższych zakładach naukowych. 

Studenci, nie znający dostatecznie dobrze, w słowie i 
piśmie, języka francuskiego aby rozumieć wykłady i zda­
wać egzaminy uniwersyteckie w tym języku, będą mieli 
możność uczęszczania w Ko~egium Wolnej Europy na spe­
cjalne kursy przygotowawcze, które rozpoczną się około 
1 sierpnia 1952 r. 

Formularze podań o stypendia i wykaz warunków nie·· 
zbędnych do ich uzyskania mozna otrzymać pisząc do: 

ASSOCIATION DU 
DE L'EUROPE 

COLLEGE 
LlBRE 

7, rue de la Paix - PARIS, liC (France) 
Ostateczny termin składania podań: 15 kwiecień 1952 r. 

"5ł) frs. 


	SPIS RZECZY
	Przedmowa
	Antoni Nowak: Wprowadzenie do analizy instytucji politycznych w Polsce
	Antoni Nowak: Najwyższe organy władzy
	Wł. Dunin-Borkowski i Al. Stypułkowska: Wymiar Sprawiedliwości
	Jan Szułdrzyński: Rodzina
	Tadeusz Sulimirski: Szkolnictwo powszechne i średnie oraz oświata pozaszkolna
	Tadeusz Sulimirski: Szkolnictwo wyższe i nauka
	Tadeusz Sulimirski: Lista szkół wyższych
	Maria Danilewiczowa: Ruch wydawniczy
	Marek A. Rudzki: Finanse państwa
	Juliusz K. Serafin: Pieniądz i bankowość
	Stanisław Gryziewicz: Rolnictwo
	Józef M. Biliński: Spółdzielczość
	Stanisław Gryziewicz: Ustawodawstwo pracy
	Józef M. Biliński: Związki zawodowe
	Skorowidz rzeczowy


